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Wstęp

Tematyka publikacji dotyczy problemu wartości patriotycznych i naro-
dowych w procesie dydaktyczno-wychowawczym w szkołach powszech-
nych II Rzeczypospolitej. Związana jest z kształtowaniem się i funkcjo-
nowaniem polskiego szkolnictwa stopnia najniższego oraz ideowymi 
aspektami związanego z nim procesu wychowania narodowego, państwo-
wego czy też obywatelsko-państwowego (narodowego). Te trzy modele wy-
chowawcze, mimo pewnej zmienności w zakresie zalecanej hierarchii war-
tości zarówno w nauczaniu, jak i wychowaniu, odcisnęły jednak wyraźne, 
korzystne piętno na postawach patriotycznych i utrwalaniu świadomości 
i tożsamości narodowej polskiej młodzieży okresu międzywojennego.

Ważność tej problematyki wynika z faktu, iż po odzyskaniu niepodle-
głego bytu społeczeństwo polskie stanęło wobec konieczności przebudo-
wy od podstaw przejętego od zaborców szkolnictwa i stworzenia nowego 
ustroju oświatowego, który spełniałby wymogi tworzącego się organizmu 
państwowego. Ranga szkolnictwa powszechnego była niezwykle wysoka, 
gdyż poziom jego rozwoju, stopień powszechności był odzwierciedleniem 
aktualnej sytuacji społeczno-politycznej i gospodarczej kraju. Spełniało 
ono również funkcję kluczowego ogniwa oświatowego zapoczątkowują-
cego dalszy proces rozwoju całego sytemu szkolnego. 

Z tego też powodu szkolnictwo powszechne było przedmiotem zain-
teresowania wszystkich ówczesnych ugrupowań politycznych w Polsce. 
Miały one dominujący wpływ na poziom jego rozwoju, organizację i tre-
ści programowe. Wszystkie partie polityczne akcentowały potrzebę una-
rodowienia szkolnictwa, oparcia go w sferze wychowania na wartościach 
charakterystycznych dla polskiej kultury oraz kształtowania pozytywnych 
postaw społecznych wobec kraju, jego obywateli oraz wyznawanej ideolo-
gii i prowadzonej przez siebie polityki.
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Wprowadzenie powszechnego i obowiązkowego szkolnictwa powszech-
nego oraz jego egzekwowanie, szczególnie konsekwentnie po 1926 roku, 
stwarzało możliwość dotarcia z ideami preferowanym przez państwo do ca-
łego młodego pokolenia. Ze względu na jego obowiązkowość i bezpłatność 
była to w tym czasie jedyna możliwość wykształcenia i wychowania młode-
go pokolenia w duchu ideologii ugrupowań rządzących państwem polskim. 
Dostęp do wyższych szczebli nauczania i jego powszechność, tym samym 
oddziaływanie na całą młodzież, uniemożliwiały natomiast istniejące barie-
ry społeczno-ekonomiczne. Prawidłowość wychowania w zakresie utrwa-
lania tożsamości narodowej i budowania rzeczywistego patriotyzmu po-
twierdziło zaangażowanie Polaków w czasie wybuchu II wojny światowej. 
To właśnie temu pokoleniu młodzieży polskiej kształconemu i wychowy-
wanemu w okresie międzywojennym przypadł w udziale największy wkład 
i danina krwi polskiej w kampanii wrześniowej 1939 roku. 

Analizując dotychczasową literaturę dotyczącą szkolnictwa powszech-
nego oraz jego różnorodną tematykę, należy zauważyć, iż nie wyczerpuje 
ona tego zagadnienia. Pierwsze badania dotyczące jego funkcjonowania 
i roli w całokształcie systemu edukacyjnego Polski lat 1918–1939 podjął 
Marian Falski. Będąc znawcą problematyki oświatowej, opublikował sze-
reg prac, w których wyjaśniał kwestie zarówno ogólne, jak i szczegółowe 
zasad ustrojowych oraz organizacyjnych tego typu szkolnictwa1. Podob-
nie czynił to Stanisław Tynelski2.

1  M. Falski, Aktualne zagadnienia ustrojowo-organizacyjne szkolnictwa polskiego, 
Wrocław–Warszawa 1957; idem, Koncepcje szkoły powszechnej i jej roli w ustroju szkolnictwa 
w okresie międzywojennym, „Rozprawy z Dziejów Oświaty” 1958, t. I, Wrocław 1958; idem, 
Kwestie podstawowe w organizacji szkolnictwa powszechnego, Warszawa 1936; idem, Materiały 
do projektu sieci szkół powszechnych na obszarze województw: warszawskiego, kieleckiego, lu-
belskiego i białostockiego oraz miasta stołecznego Warszawy, Warszawa 1925; idem, Niedobór 
izb lekcyjnych w publicznych szkołach powszechnych, „Oświata i Wychowanie” 1936, z. 1; 
idem, Niedobór stanowisk nauczycielskich w publicznym szkolnictwie powszechnym, „Oświata 
i Wychowanie 1936, z. 1; idem, Potrzeby szkolnictwa powszechnego w okresie wzmożonego przy-
rostu dzieci, Warszawa 1929; idem, Szkoły powszechne Rzeczypospolitej Polskiej w roku szkol-
nym 1925/26, Warszawa 1927; idem, Szkoły Rzeczypospolitej Polskiej w roku szkolnym 1930/31, 
Warszawa 1933; idem, Walczymy o szkołę, Warszawa 1936; idem, Wyniki spisu dzieci z czerw-
ca 1926 roku w zastosowaniu do badania potrzeb szkolnictwa powszechnego, Warszawa 1928.

2 S . Tynelski, Budowa szkół powszechnych w Polsce. Rozważania na tle ankiety, 
Warszawa 1930.
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W latach 60. i 70. ukazały się prace, często o charakterze monogra-
ficznym, poświęcone szkolnictwu podstawowemu. Publikacją, która jako 
pierwsza w sposób szczegółowy i dość wyczerpujący zajęła się tematyką 
szkolnictwa powszechnego, była monografia Klemensa Trzebiatowskie-
go na temat szkolnictwa powszechnego w latach 191–19323. Uzupełnie-
niem i kontynuacją dzieła Trzebiatowskiego jest praca Wandy Garbow-
skiej, w której autorka ukazała losy tego szkolnictwa w okresie wdrażania 
i realizacji reformy jędrzejewiczowskiej do 1939 roku4.

Ogólny obraz szkolnictwa powszechnego II połowy lat międzywojen-
nych zawiera (w pewnym stopniu zideologizowana ze względu na ustrój) 
praca Bronisława Ługowskiego na temat szkolnictwa powszechnego w la-
tach 1929–19395. Problematykę kształcenia kadry pedagogicznej uczącej 
w szkołach powszechnych przedstawia praca Jana Kulpy6. Strukturę spo-

3 K . Trzebiatowski, Szkolnictwo powszechne w Polsce w latach 1919–1932, Wrocław 
1970; idem, Problem powszechności nauczania w Polsce w latach 1918–1939, „Rozprawy 
z Dziejów Oświaty” 1969, t. XII.

4  W. Garbowska, Szkolnictwo powszechne w Polsce w latach 1932–1939, Wrocław–
Warszawa–Kraków–Gdańsk 1976; idem, Jędrzejewiczowska ustawa szkolna z 1932 r., 
„Rozprawy z Dziejów Oświaty” 1969, t. XII; idem, Powszechność nauczania w Polsce 
1932–1939, „Rozprawy z Dziejów Oświaty” 1972, t. XV.

5  B. Ługowski, Szkolnictwo w Polsce 1929–1939 w opinii publicznej, Warszawa 1961; 
idem, Założenia i tendencje sanacyjnego ideału wychowawczego, „Przegląd Humanistyczny” 
1959, nr 2; idem, Postępowa myśl oświatowa w Polsce w latach 1918–1939, Warszawa 1972.

6  J. Kulpa, Kształcenie nauczycieli szkół powszechnych w Polsce w latach 1918–
1939, Wrocław 1963. Inne prace dotyczące tej problematyki: Z.  Kwiatkowski, 
S. Białas, Kwalifikacje zawodowe nauczycieli szkół powszechnych, Lwów 1937; A. Jakiel, 
Uniwersyteckie kształcenie nauczycieli szkół powszechnych, „Ruch Pedagogiczny” 1930, 
nr 1; T. Jałmuża, Pedagogika szkoły pracy w Polsce międzywojennej i jej wpływ na kształ-
cenie i dokształcanie nauczycieli szkół powszechnych, Łódź 1983; S. Michalski, Szkolnictwo 
powszechne i zakłady kształcenia nauczycieli w Wielkopolsce w okresie międzywojennym, 
Poznań 1962; O właściwy poziom kształcenia nauczycieli szkół powszechnych, Warszawa 
1936; J. Młodawska, Kilka uwag o preparandach nauczycielskich [w:] Preparandy na-
uczycielskie, Warszawa 1922; A. Molak, Szkic historyczny w polskim szkolnictwie kształ-
cenia nauczycieli od 1918 r., „Chowanna” 1957, nr 1–2; W. Radwan, Czym były polskie 
seminaria nauczycielskie [w:] Z pracy państwowych seminariów nauczycielskich w Polsce, 
Warszawa 1937; B. Szyszka, Zakłady kształcenia nauczycieli na Lubelszczyźnie w okresie 
międzywojennym – stan badań i propozycje badawcze [w:] Oświata, szkolnictwo i wycho-
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łeczną stanu nauczycielskiego szkół powszechnych w latach 1918–1939 
ukazuje monografia Janusza Żarnowskiego7. Próbą analizy roli szkolnic-
twa powszechnego dla mniejszości narodowych tego okresu jest publika-
cja Stanisława Mauersberga8. Ważny wkład do przedstawienia ówczesnej 
organizacji szkolnictwa polskiego wnoszą również dwie, starsza i nowsza, 
prace autorstwa Ferdynanda Śliwińskiego oraz Mieczysława Pęcherskiego 
i Macieja Świątka9. 

Szereg publikacji powstałych w okresie Polski Ludowej dotyczyło szkol-
nictwa powszechnego w kontekście przedstawiania sytuacji społeczno- 
-politycznej II Rzeczypospolitej oraz oceny istniejącego w tym czasie 
systemu wychowania. Są to opracowania Janiny Schoenbrenner, Ma-
rii Lipowskiej i Stanisława Jedlewskiego10. Traktują one jednak problem 

wanie w latach II Rzeczypospolitej, red. K. Poznański, Lublin 1991; K. Wojciechowski, 
Z historii kształcenia kadr nauczycielskich [w:] Pedagogika na usługach szkoły, Warszawa 
1964; W. Wojtyński, Historyczne koncepcje kształcenia nauczycieli szkół powszechnych 
na wyższym poziomie, „Ruch Pedagogiczny” 1962, nr 2.

  7  J. Żarnowski, O inteligencji polskiej lat międzywojennych, Warszawa 1971; idem, 
Społeczeństwo Drugiej Rzeczypospolitej 1918–1939, Warszawa 1973; Społeczeństwo Polski 
międzywojennej, Warszawa 1973; J. Żarnowski, M. Drozdowski, Przemiany struktury spo-
łecznej II Rzeczypospolitej [w:] Droga przez półwiecze Polsce lat 1918–1968, Warszawa 1969.

  8 S . Mauersberg, Szkolnictwo powszechne dla mniejszości narodowych w Polsce 
w  latach 1918–1939, Wrocław 1968; idem, Szkolnictwo [w:] Encyklopedia historii 
II Rzeczypospolitej, Warszawa 1999. Inne prace: idem, Kryzys szkolnictwa powszechnego 
[w:] Historia wychowania. Wiek XX, t. I, red. J. Miąso, Warszawa 1980; idem, Komu służyła 
szkoła w Drugiej Rzeczypospolitej? Społeczne uwarunkowania dostępu do oświaty, Warszawa 
1988; Sejm nauczycielski (14–17 kwietnia 1919 r.), „Rozprawy z Dziejów Oświaty” 1980, 
t. XXIII; idem, Społeczne uwarunkowania dostępu do szkoły w drugiej Rzeczypospolitej [w:] 
Oświata, szkolnictwo i wychowanie w latach II Rzeczypospolitej, red. K. Poznański, Lublin 
1991; idem, System oświatowy a problem demokratyzacji społeczeństwa w Polsce w latach 
1918–1939, „Dzieje Najnowsze” 1980, nr 2; idem, Wykonanie obowiązku szkolnego w nie-
podległej Polsce (1918–1939), „Rozprawy z Dziejów Oświaty” 1996, t. XXXVII.

  9  M. Pęchęrski, M. Świątek, Organizacja oświaty w Polsce w latach 1917–1969, 
Warszawa 1972; F. Śliwiński, Organizacja szkolnictwa w Polsce współczesnej, Lwów–
Warszawa 1932.

10  J. Schoenbrenner, Walka o demokratyczną szkołę polską w latach 1918–1922, 
Warszawa 1963; M. Lipowska, Koncepcja wykształcenia ogólnego w programach zrefor-
mowanej szkoły polskiej, Toruń 1966; eadem, Koncepcje wychowania w polskich progra-
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szkolnictwa powszechnego w sposób ogólny. Bardziej szczegółowo pro-
blematykę szkolnictwa powszechnego poruszają prace powstałe w póź-
niejszym okresie, autorstwa m.in. Stanisława Michalskiego, Zygmunta 
Ruty, Anny Glimos-Nadgórskiej, Józefa Grzywny, Bogdana Snocha, 
Arkadiusza Sokoła, Wacława Marmona, Edmunda Juśko, Pawła Juśko, 
Andrzeja Niedojadło i Jolanty Polkiewicz11.

mach okresu międzywojennego, „Rozprawy z Dziejów Oświaty” 1969, t. XII; S. Jedlewski, 
Krytyka wychowania narodowego i państwowego, tradycje nacjonalistyczne w nauczaniu 
i wychowaniu okresu 20-lecia, „Studia Pedagogiczne” 1959, t. VII.

11 S . Michalski, Koncepcje systemu edukacji w II RP. Studium z pedagogiki porównaw-
czej, Warszawa 1988; A. Glimos-Nadgórska, Polskie szkolnictwo powszechne województwa 
śląskiego (1922–1939), Katowice 2000; eadem, Szkolnictwo w autonomicznym wojewódz-
twie śląskim i w Zagłębiu Dąbrowskim w okresie międzywojennym [w:] Śląskozagłębiowskie 
konfrontacje historyczne, red. M.W. Wanatowicz, Katowice 1999; E. Juśko, Szkolnictwo 
powszechne w powiecie tarnowskim w latach 1918–1939, Lublin 2003; idem, Nauczyciele 
szkół powszechnych powiatu tarnowskiego w II Rzeczypospolitej, Tarnów 2007; E. Juśko, 
A. Niedojadło, Galicyjskie akcenty założeń ideowych i organizacyjnych szkolnictwa po-
wszechnego w II Rzeczypospolitej, „Limes. Studia i materiały z dziejów Europy Środkowo- 
-Wschodniej” 2017, nr 10, s. 42–59; J. Polkiewicz, Szkolnictwo siedleckie w okresie mię-
dzywojennym, Lublin 2007; Z. Ruta, Szkolnictwo powszechne, średnie, ogólnokształcące 
i pedagogiczne w Tarnowie i powiecie tarnowskim [w:] Tarnów. Dzieje miasta i regio-
nu, t. II: Czasy rozbiorów i Drugiej Rzeczypospolitej, red. F. Kiryk, Z. Ruta, Tarnów 1983; 
Szkolnictwo powszechne w okręgu szkolnym krakowskim w latach 1918–1939, Wrocław–
Warszawa–Kraków–Gdańsk 1980; J. Grzywna, Szkolnictwo powszechne i oświata poza- 
szkolna w województwie kieleckim 1918–1939, Kielce 1984; B. Snoch, Z dziejów szkolnic-
twa w Częstochowie i regionie częstochowskim w latach 1918–1990, Częstochowa 1998; 
A. Sokół, Szkolnictwo i oświata w powiecie jędrzejowskim. Zarys dziejów do roku 1945, 
Warszawa–Kraków 1973; W. Marmon, Szkolnictwo powszechne 1918–1939 [w:] Dzieje mia-
sta Nowego Sącza, t. III, red. F. Kiryk, Z. Ruta, Kraków 1996; P. Juśko, Historia szkolnic-
twa powszechnego w Tuchowie w okresie II Rzeczypospolitej, Tuchów 2004; A. Niedojadło, 
Wpływ Rady Szkolnej Krajowej na wdrażanie narodowego modelu wychowawczego w la-
tach 1918–1926 (na przykładzie OSK) [w:] 150 rocznica powołania Rady Szkolnej Krajowej 
w Galicji 24 stycznia 1868, „Edukacja – Technika – Informatyka. Kwartalnik Naukowy” 
2018, nr 1, s. 82–97; idem, Wpływ wychowania fizycznego i zdrowotnego na kształtowanie 
i utrwalanie postawa patriotycznych młodzieży w szkołach powszechnych II Rzeczypospolitej 
w latach 1918 –1939 na przykładzie Okręgu Szkolnego Krakowskiego [w:] Edukacja zdro-
wotna i promocja zdrowia w nauczaniu uczniów najmłodszych, red. J. Liba, B. Wolny, 
Lublin 2014, s. 93–111.
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Dla niniejszej publikacji z punktu widzenia merytorycznego szcze-
gólnie ważne były np. prace charakteryzujące idee wychowawcze II Rze-
czypospolitej autorstwa Waleriana Adamskiego, Stefana Drzewieckiego, 
Mieczysława Baranowskiego, Kazimierza Sośnickiego, Sławomira Czer-
wińskiego, Mieczysława Ziemnowicza, Hanny Pohoskiej, Feliksa Arasz-
kiewicza, Kaliny Bartnickiej, Ireny Szybiak, Joanny Falkowskiej, Krzysz-
tofa Jakubika, Elżbiety Magiery i Andrzeja Niedojadło12. 

Istotną rolę odegrały również publikacje ukazujące zagadnienie 
szkolnictwa w sposób bardziej szczegółowy w kontekście systemu wy-
chowania, zalecanych idei wychowawczych, form ich wdrażania dla 
kształtowania i utrwalania tożsamości narodowej i państwowej okresu 

12  W. Adamski, Wychowanie państwowe – próba ujęcia podstaw socjologicznych 
zagadnienia, Poznań 1933; M. Baranowski, Wychowanie powinno być narodowe, ale 
powinno zwalczać przywary narodowe, „Szkoła” 1998, nr 1, s. 4–5; S. Czerwiński, 
O ideał wychowawczy szkoły polskiej, „Oświata i Wychowanie” 1929, z. 4, s. 341–358; 
S. Drzewiecki, Wychowanie obywatelsko-państwowe w nowych programach, Warszawa 
1935; F.W. Araszkiewicz, Ideały wychowawcze Drugiej Rzeczypospolitej, Warszawa 1978; 
K. Bartnicka, Wychowanie państwowe – kwestia ocen [w:] Oświata szkolnictwo i wy-
chowanie w latach II Rzeczypospolitej, red. K. Poznański, Lublin 1991; K. Bartnicka, 
I. Szybiak, Zarys historii wychowania, Warszawa 2001; J. Falkowska, Wychowanie na-
rodowe jako wyzwanie dla polskiej edukacji. Poglądy Stanisława Pigonia (1885–1968) 
[w:] Z dziejów polskiej teorii i praktyki edukacyjnej, red. W. Szulakiewicz, Toruń 2009; 
J. Falkowska, Pierwiastek religijny w wychowaniu narodowym. Postulaty okresu au-
tonomii galicyjskiej, „Paedagogia Christiana” 2012, nr 2(30), s. 29–45; K. Jakubiak, 
Wychowanie państwowe jako ideologia wychowawcza sanacji, Bydgoszcz 1994; 
K. Jakubiak, Idea wychowania obywatelskiego w polskiej myśli pedagogicznej przeło-
mu XIX i XX wieku oraz okresu II Rzeczypospolitej, „Chowanna” 1998, nr 2, s. 62–71; 
A. Niedojadło, Rola i miejsce środowiska naturalnego (ekologii) w wychowaniu naro-
dowym i państwowym w szkołach powszechnych OSK w czasach II Rzeczypospolitej 
(Początki orientacji proekologicznej w polskiej szkole powszechnej [w:] Edukacja zdro-
wotna – przedszkole – szkoła, red. E. Juśko, J. Liba, B. Wolny, Lublin 2016, s. 33–53; 
idem, Wychowanie narodowe i państwowe w szkołach powszechnych okręgu szkolne-
go krakowskiego w latach 1918–1939, Lublin–Tarnów 2013; H. Pohoska, Wychowanie 
obywatelsko-państwowe, Warszawa 1931; M. Ziemnowicz, Wychowanie narodowe 
czy państwowe, Kraków 1931; M. Ziemnowicz, Problemy wychowania współczesnego, 
Kraków 1927; E. Magiera, Wychowanie państwowe w szkolnictwie powszechnym Drugiej 
Rzeczypospolitej, Szczecin 2003; K. Sośnicki, Podstawy wychowania państwowego, 
Lwów–Warszawa 1933.
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II Rzeczypospolitej. Problematyka wychowania, systemów wychowaw-
czych, ich założeń i wartości w różnym kontekście znaczeniowym jest 
obecna w innych pracach13. Pozostałą literaturę dotyczącą poszczegól-
nych tematycznych zagadnień publikacji zwierają przypisy i zestawiona 
na końcu bibliografia.

13  W. Czerniewski, Z problematyki wychowawczej w okresie międzywojennym, 
„Nowa Szkoła” 1969, nr 4; M. Lipowska, Koncepcje wychowania w polskich progra-
mach szkolnych okresu międzywojennego, „Rozprawy z Dziejów Oświaty” 1969, t. XII; 
A. Radziwiłł, Ideologia wychowawcza sanacji i jej odbicie w polityce szkolnej w latach 
1926–1939, Warszawa 1966 (maszynopis pracy doktorskiej – Uniwersytet Warszawski); 
S. Wołoszyn, O wychowaniu w Polsce w XX wieku. Próba syntetycznego zarysu na tle po-
wszechnym, Kielce 1998; E. Juśko, Wychowanie narodowe i państwowe w szkołach mia-
sta Tarnowa i powiatu tarnowskiego w okresie II Rzeczypospolitej, „Zeszyty Naukowe 
Małopolskiej Wyższej Szkoły Ekonomicznej w Tarnowie” 2011, t. XVIII: Prace z zakresu 
oświaty i wychowania, nr 11, s. 47–59; idem, Działalność wychowawczo-opiekuńcza szkół 
powszechnych w powiecie tarnowskim w latach 1918–1939, „Roczniki Humanistyczne” 
2004, t. LII, z. 2, s. 145–179; idem, Patriotyzm w wychowaniu szkolnym wczoraj i dziś. 
Działania wychowawcze szkół powszechnych powiatu tarnowskiego w zakresie patrio-
tyzmu w latach 1918–1939 [w:] „Ojczyznę wolną racz nam wrócić Panie”, red. P. Juśko, 
Tarnów 2008, s. 107–119; idem, Patriotyzm w działalności wychowawczej szkół powszech-
nych powiatu tarnowskiego w latach 1918–1939, „Zeszyt Metodyczny Samorządowego 
Centrum Edukacji w Tarnowie” 2006, nr 55, s. 120–135; idem, Postać Marszałka Józefa 
Piłsudskiego w działalności wychowawczej szkół powszechnych powiatu tarnowskiego w la-
tach 1918–1939, „Zeszyt Metodyczny Samorządowego Centrum Edukacji w Tarnowie” 
2006, nr 62, s. 226–237; E. Juśko, A. Niedojadło, Problematyka zdrowia w systemie wy-
chowawczym polskiej szkoły powszechnej w Okręgu Szkolnym Krakowskim w latach 
1918–1939 [w:] Człowiek w zdrowiu i chorobie, promocja zdrowia, leczenie i rehabilitacja. 
Materiały konferencyjne, red. E. Barnaś, Tarnów 2016, s. 186–199; iidem, Uroczystości 
w szkołach Okręgu Szkolnego Krakowskiego jako element kształtowania świadomości na-
rodowej, patriotycznej, moralno-religijnej i obywatelskiej w II Rzeczypospolitej, Toruń 
2018; iidem, Akcje i działalność charytatywna w szkołach powszechnych w Okręgu 
Szkolnym Krakowskim w latach 1918–1926 przejawem wychowania patriotycznego 
w II RP, „Karpacki Przegląd Naukowy” 2018, nr 2(26), s. 31–48; P. Jaworski, E. Juśko, 
A. Niedojadło, Działalność charytatywna i opiekuńcza w szkołach Okręgu Szkolnego 
Krakowskiego w II Rzeczypospolitej, Toruń 2022; iidem, Ideowa rola wychowania religij-
nego uczniów szkół ludowych autonomicznej Galicji oraz powszechnych II Rzeczypospolitej 
w Okręgu Szkolnym Krakowskim. Wybrane zagadnienia z problematyki wychowania 
religijno-moralnego i patriotyczno-narodowego, Toruń 2019; iidem, Tradycje patriotyczne 
wydarzeń lat 1918–1922 w pracy wychowawczej szkół Okręgu Szkolnego Krakowskiego 
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Podstawowym materiałem źródłowym, który został wykorzystany 
w publikacji, były kroniki szkolne, księgi protokołów z posiedzeń rad pe-
dagogicznych, programy nauczania i wychowania, protokoły i zalecenia 
powizytacyjne i pohospitacyjne, protokoły z konferencji przedmiotowych 
nauczycieli, nieliczne historie szkół (w rękopisach, rzadziej maszynopi-
sach) i inne pojedyncze dokumenty i publikacje mające charakter źródło-
wy. Szczególną wartość jako źródła pisane posiadają kroniki szkolne i księgi 
protokołów z posiedzeń rad pedagogicznych oraz wszelkie zalecenia po-
wizytacyjne oddające wiernie codzienna praktykę szkolną i jakość pracy 
dydaktyczno-wychowawczej polskich nauczycieli szkół powszechnych.

Przy opracowaniu przedstawionej problematyki wykorzystane zostały 
materiały źródłowe, zarówno rękopiśmienne, jak i drukowane, zgroma-
dzone w archiwach państwowych i szkolnych14. Całościowy wykaz mate-
riałów źródłowych użytych w pracy zawiera bibliografia.

w II Rzeczypospolitej, Toruń 2020; A. Smołalski, Ideały wychowawcze w polskiej myśli pe-
dagogicznej od XVI w. do końca II Rzeczypospolitej, Opole 1994; Edukacja i wychowanie 
od XIX wieku do współczesności. Wybrane zagadnienia w kontekście badań historycznych 
i pedagogicznych, red. P. Juśko, Tarnów 2021; P. Juśko, Problematyka pracy wychowawczo-
-opiekuńczej szkoły powszechnej im. S. Staszica w Tuchowie w okresie międzywojennym, 
„Teka Komisji Historycznej PAN w Lublinie” 2005, vol. II, s. 114–134; „Ojczyznę wolną 
racz nam wrócić Panie”, red. P. Juśko, Tarnów 2008; P. Juśko, Uwagi wokół genezy święta 
niepodległości [w:] „Ojczyznę wolną racz nam wrócić Panie”, red. P. Juśko, Tarnów 2008, 
s. 95–105; Jak mądrze kochać Ojczyznę, jak dziś rozumieć patriotyzm. Pamiętnik projektu 
edukacyjnego, red. J. Parys, P. Juśko, Tarnów 2014; J. Kamińska-Kwak, Nauczyciele w wo-
jewództwie lwowskim i ich rola w środowiskach miejskich i wiejskich (1918–1939) [w:] 
Studia problemowe z historii wychowania na ziemiach polskich w XIX–XX wieku, red. 
E. Juśko, J. Kamińska-Kwak, R. Pelczar, Tarnów–Stalowa Wola–Łapczyca 2015, s. 49–69; 
S. Kilian, Myśl edukacyjna Narodowej Demokracji w latach 1918–1939, Kraków 1997; 
A. Felchner, Współczesne dylematy wokół wychowania państwowego, „Prace Naukowe 
Akademii im. Jana Długosza w Częstochowie. Pedagogika” 2014, t. XXIII, s. 15–31.

14 A rchiwum Państwowe w  Częstochowie (APCz.); Archiwum Państwowe 
w Katowicach (APKat.); Archiwum Państwowe w Krakowie (APKr.), Oddział Bochnia 
(O/Bch.); Archiwum Państwowe w Krakowie (APKr.), Oddział w Tarnowie (O/T.); 
Archiwum Państwowe w Krakowie (APKr.), Oddział w Nowym Sączu (O/NS.); 
Archiwum Państwowe w Krakowie (APKr.), Odział Nowy Targ-Spytkowice (O/NT-S); 
Archiwum Państwowe w Krakowie (APKr.), Oddział przy ul. Siennej (O/Se.); Archiwum 
Państwowe w Kielcach (APKie.); Archiwum Państwowe w Kielcach (APKie.), Oddział 
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Mimo ukazywania się wielu publikacji dotyczących szkolnictwa po-
wszechnego, w tym zagadnień związanych z ideami ówczesnego wycho-
wania, niniejsza monografia stanowi ich kontynuację i poszerzenie części 
aspektów problematyki wychowawczej, a szczególnie dydaktycznej, w du-
żym stopniu zaniedbanej, jeśli chodzi o jej analizę na podstawie interesu-
jących szkolnych materiałów znajdujących się w archiwach państwowych 
i szkolnych. Kiedy 12 lat wstecz jeden z autorów niniejszej pracy zajął się 
badaniem idei wychowawczych II Rzeczypospolitej, zauważył, że około 
80% tych materiałów dotyka jako pierwszy, który z nich korzysta. Jeśli 
niektóre z nich wykorzystywano, to głównie w kontekście pisania mono-
grafii szkół. Istnieje zatem potrzeba zainteresowania się tym niezmiernie 
cennym materiałem źródłowym dla obiektywnego ukazania rzeczywisto-
ści szkolnej tamtych minionych lat.

Całość publikacji składa się z siedmiu rozdziałów. W rozdziale pierw-
szym omówiono problem kształtowania się i organizacji szkolnictwa po-
wszechnego w Polsce latach 1918–1939, natomiast w drugim rozdziale 
– idee i założenia procesu wychowawczego. Rozdział trzeci przedstawia 
wzorce wychowawcze, ze szczególnym uwzględnieniem legendy Józefa 
Piłsudskiego. W czwartym rozdziale dokonano charakterystyki wartości 
patriotycznych i narodowych uroczystości o charakterze państwowym, 
szkolnym i religijnym związanych z rocznicami wydarzeń historycznych 
i współczesnych. W rozdziale piątym w ramach pamięci o powstaniach 
narodowych ukazano ich patriotyczny wymiar, a w rozdziale szóstym 
– patriotyczne wartości w pracy organizacji szkolnych i społecznych. 
Ostatni rozdział traktuje o wartościach patriotycznych i narodowych 
w szkolnym procesie dydaktycznym. Publikacja zawiera również wstęp, 
zakończenie, wykaz skrótów, bibliografię, indeks nazw osobowych i in-
deks nazw miejscowych. 

W czasie przygotowywania materiału do niniejszej publikacji auto-
rzy korzystali z życzliwości i pomocy wielu osób, którym pragną podzię-
kować. W sposób szczególny chcą to uczynić w stosunku do recenzenta, 

Jędrzejów (O/Ję.); Archiwum Państwowe w Kielcach (APKie.), Oddział Sandomierz 
(O/Sa.); Archiwum Państwowe w Kielcach (APKie.), Oddział Starachowice (O/St.); 
Archiwum Państwowe w Kielcach (APKie.), Odział Pińczów (O/Pi.); Archiwum 
Państwowe w Radomiu (APR.).



Wstęp16

Pana prof. dr. hab. Ryszarda Skrzyniarza, którego cenne sugestie i uwa-
gi zarówno w kwestiach formalnych, jak i merytorycznych umożliwiły 
im zrealizowanie i osiągnięcie zamierzonego celu. Dziękują także za zro-
zumienie, cierpliwość oraz wsparcie okazywane w trakcie powstawania 
tej monografii, za trud wnikliwego przeczytania pracy, napisanie recenzji, 
konstruktywne uwagi i cenne rady, dzięki którym można było udoskona-
lić tę publikację.

Autorzy dziękują również wszystkim, którzy wspomagali ich w trakcie 
przygotowania monografii. Mają jednocześnie świadomość, iż dalsze ba-
dania mogą poszerzyć zakres wiedzy w tym temacie.



Rozdział I

Kształtowanie się i organizacja 
szkolnictwa powszechnego w Polsce 

w latach 1918–1939

Po odzyskaniu niepodległości kwestią z jednej strony bardzo istotną, 
a z drugiej niezwykle trudną było zorganizowanie poszczególnych stopni 
polskiego szkolnictwa, w tym szczególnie ważnego najniższego szczebla 
– szkolnictwa powszechnego. Szkolnictwo stopnia najniższego odziedzi-
czone po zaborcach było z oczywistych powodów mocno zróżnicowane 
zarówno pod względem organizacyjnym, jak i programowym. Wynika-
ło to z różnic prawnych, jakie w poszczególnych zaborach funkcjonowa-
ły, prowadzonej przez zaborców polityki wynarodowiania społeczności 
polskiej oraz działań ekonomicznych i kulturalnych. Trudności w odbu-
dowie szkolnictwa powszechnego pogłębiały także braki w bazie lokalo-
wo-materialnej oraz w zakresie liczebności i jakości merytorycznej kadry 
nauczycielskiej.

Do powyższych problemów należy również dodać te, które wynikły 
w momencie kształtowania się niepodległego państwa polskiego. Są to: 
stosunki społeczno-polityczne tworzące się w społeczeństwie polskim, 
jakość kontaktów ludności polskiej z  innymi narodowościami, które 
znalazły się w obrębie granic II Rzeczypospolitej, jej sytuacja społecz-
na i ekonomiczna oraz niechętna postawa wobec szkoły części ludności 
w niektórych regionach kraju.

W zaistniałej sytuacji tworzące się polskie władze oświatowe zmuszone 
zostały do skoncentrowania swojej działalności przede wszystkim na ujedno-
liceniu ustroju szkolnego poprzez opracowanie nowych wzorców organiza-
cyjnych, ustalenie zakresu treści programowych, poprawę bazy materialnej, 
kształcenie kadry nauczycielskiej oraz wdrożenie obowiązku szkolnego.

Swego rodzaju ułatwieniem dla władz był fakt, iż działania w tym 
zakresie polscy nauczyciele i działacze oświatowi podjęli już w okresie 
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wojny, korzystając z dorobku wypracowanego jeszcze w czasie zaborów. 
Istotną pomocą byli tu nauczyciele i działacze oświatowi wywodzący się 
z zaboru austriackiego, w którym uzyskana autonomia Galicji pozwoliła 
na rozwój polskiego życia kulturalnego. Środowisko nauczycielskie uzy-
skało możliwości rozwoju organizacyjnego oraz wzrostu liczebnego wy-
nikającego z faktu uzyskanie dostępu do kształcenia się przedstawicieli 
uboższej części społeczeństwa. Co jest bardzo istotne, autonomia dała 
możliwość prowadzenia nauczania w języku polskim. Ponadto umoż-
liwiała bardziej postępowej części nauczycieli wdrażanie w dydaktyce 
nowoczesnych metod nauczania, a w zakresie wychowania realizowa-
nie treści wychowawczych mających na uwadze rozwój psychofizyczny 
uczniów oraz kształtowanie elementów postaw patriotycznych. 

W organizowaniu i rozwoju szkolnictwa powszechnego w II Rzeczy-
pospolitej można wyróżnić pewne etapy. Pierwszy z nich to czas odbu-
dowy i tworzenia polskiej państwowości (1918–1922), w którym to w ra-
mach integracji i unifikacji opracowane zostały założenia prawne, nowe 
programy dydaktyczno-wychowawcze oraz rozpoczęto proces kształcenia 
nauczycieli. W ten sposób został ustalony przebieg ustrojowego budowa-
nia szkolnictwa powszechnego. 

Następny etap to lata 1923–1926. Dokonują się w nim przede wszyst-
kim zamiany ideowe w wychowaniu wynikające z faktu politycznego 
przejęcia władzy przez ugrupowania prawicowe. 

Kolejny etap umiejscowić można w latach 1926–1932. Na rozwój 
szkolnictwa poważny wpływ ma kryzys ekonomiczny oraz wzrost liczby 
dzieci w wieku obowiązku szkolnego. Zarysowują się w tym czasie dość 
istotne zmiany majce wpływ na późniejszą reformę systemu szkolnego 
w Polsce.

Ostatni etap w rozwoju polskiego szkolnictwa powszechnego to lata 
1932–1939. Następuje wówczas kształtowanie się nowego systemu opar-
tego na założeniach przyjętej ustawy z 11 marca 1932 roku.

Dyskusja nad zmianami w szkolnictwie przyszłego państwa polskiego 
rozpoczęła się już w trakcie trwania działań wojennych. Nastąpił wtedy 
znaczny wzrost aktywności nauczycieli i ich organizacji w zakresie for-
mowania poglądów dotyczących przyszłego systemu oświatowego, w tym 
także szkolnictwa stopnia podstawowego. Wynikało to przede wszystkim 
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z widocznego w społeczeństwie zainteresowania szkołą polską w perspek-
tywie odzyskania niepodległości. Tematyka ta była również przedmiotem 
wystąpień przedstawicieli różnych ugrupowań politycznych, urzędników 
oświatowych oraz społecznych dyskusji na łamach prasy pedagogicznej 
i codziennej. Owocem tej dyskusji były mniej lub bardziej postępowe pro-
gramy oświatowe. 

Kazimierz Konarski, pełniący funkcję sekretarza generalnego Depar-
tamentu, a potem MWRiOP w latach 1917–1921, pisał: Wiara w szkołę 
jako w jedyną trwałą i niezawodną gwarantkę lepszej przyszłości, oparta 
o najlepsze tradycje polskie, kultywowana w czasach najcięższego przedwo-
jennego ucisku opromieniła to zagadnienie w latach wojny aureolą najgo-
rętszych umiłowań i najżywotniejszych nadziei świeżo minionej doby1.

Biorąc pod uwagę poszczególne zabory, działania środowiska nauczy-
cielskiego w zakresie podejmowania kwestii oświatowych zauważamy 
w sposób szczególny na ziemiach polskich w zaborze rosyjskim, austriac-
kim, a najmniej pruskim. Spośród organizacji nauczycielskich najbardziej 
ożywioną działalność reformatorską prowadziły: Stowarzyszenie Nauczy-
cielstwa Polskiego, Towarzystwo Nauczycieli Szkół Wyższych czy Związek 
Polskiego Nauczycielstwa Ludowego.

Już w listopadzie 1914 roku w ramach istniejącego w zaborze ro-
syjskim Stowarzyszenia Nauczycielstwa Polskiego powołana została 13- 
-osobowa Komisja Pedagogiczna2. Składała się ona z nauczycieli szkół 
średnich, których celem było opracowanie założeń ustroju szkolnego 
przyszłej Polski3. Zorganizowana w ramach Stowarzyszenia Komisja 
Pedagogiczna opracowała między innymi Program tymczasowy pięcio-
oddziałowej szkoły początkowej, który wprowadzano do szkół początko-
wych w Warszawie4.

1 K . Konarski, Dzieje szkolnictwa w byłym Królestwie Kongresowym 1915–1918, 
Kraków 1923, s. 10.

2  P. Sosnowski, Dzieje Stowarzyszenia Nauczycielstwa Polskiego (1905–1919), 
Warszawa 1930, s. 57

3  M. Falski, Koncepcja szkoły powszechnej i jej w ustroju szkolnictwa w okresie 
międzywojennym Polsce, „Rozprawy z Dziejów Oświaty” 1958, t. I, s. 169–170.

4  Program tymczasowy pięciooddziałowej szkoły początkowej, Prace Komisji Pedago-
gicznej SNP, Warszawa 1917.
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Ponadto opracowała koncepcję trzystopniowej organizacji szkolnic-
twa: obowiązkowej dla wszystkich dzieci w wieku lat 7–14 7-letnią pu-
blicznej szkoły powszechnej5: Dopiero ukończenie szkoły powszechnej lub 
jej odpowiadającej da możność zdawania egzaminu wstępnego do szkoły, 
którą my nazywamy średnią (4 klasy)6, ponadto również 3- lub 4-letniej 
szkoły średniej (ogólnokształcącej lub zawodowej) i szkoły wyższej. 

Projekt nie doczekał się realizacji, a i niektórzy jego autorzy z czasem 
powrócili do koncepcji tradycyjnego 8-letniego gimnazjum, ale jak pi-
sał Stanisław Mauersberg: projekt z 1914 r. oddziałał silnie na rzecz kon-
cepcji szkoły jednolitej, popieranej przez organizacje nauczycielskie, zwłasz-
cza galicyjski Związek Polskiego Nauczycielstwa Ludowego oraz Zrzeszenie 
Nauczycielstwa Polskich Szkół Początkowych, działające od 1917 r. na zie-
miach byłego Królestwa Kongresowego7.

Po opuszczeniu Warszawy przez Rosjan w sierpniu 1915 roku sprawa-
mi oświatowymi zajął się Wydział Oświecenia utworzony przez Komitet 
Obywatelski miasta stołecznego Warszawy. W jego składzie znaleźli się 
między innymi: ks. Jan Gralewski, Lucjan Zarzecki czy Bogdan Nawro-
czyński. Politycznie związany ze Stronnictwem Narodowo-Demokratycz-
nym, zajął się przede wszystkim uruchomieniem wszystkich szkół począt-
kowych, a następnie zwrócił uwagę na problem podniesienia ich stopnia 
organizacyjnego8.

W zaborze austriackimi w maju 1915 roku w Dąbrowie Górniczej, 
później przeniesione do Piotrkowa, działalność podjęło Centralne Biuro 
Szkolne założone przez Ksawerego Praussa, pedagoga, politycznie człon-
ka PPS-u, podporządkowane Naczelnemu Komitetowi Narodowemu9. 
Głównym zadaniem Biura stały się prace nad szkolnictwem ludowym 
oraz przygotowanie się w perspektywie niepodległości do reformy szkol-

5  J. Polkiewicz, Szkolnictwo siedleckie w okresie międzywojennym, Lublin 2007, s. 20.
6  P. Sosnowski, Dzieje Stowarzyszenia…, s. 58.
7 S . Mauersberg, Reformy szkolne w Drugiej Rzeczypospolitej (1918–1939), „Kwartal-

nik Pedagogiczny” 1995, nr 4, s. 19–20. 
8 A . Kulczykowska, Wkład nauczycielstwa w okresie pierwszej wojny światowej w wy-

pracowanie koncepcji przyszłej szkoły polskiej, „Rocznik Naukowo-Dydaktyczny. Prace 
Historyczne” 1972, nr 6, s. 469.

9  Wiadomości bieżące, „Muzeum” 1916, R. 31, z. 1, s. 14.
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nej. Prauss stał na stanowisku, iż w polskiej rzeczywistości politycznej 
i ekonomicznej zorganizowanie 7-letniej szkoły powszechnej nie będzie 
mogło zrealizowane, zwłaszcza w gminach wiejskich. Przedstawił tymcza-
sowe rozwiązanie w postaci szkoły 5-letniej dla dzieci w wieku 7–11 lat, 
z 3-letnią nauką uzupełniającą10.

W trakcie wojny intensywne działania w zakresie reform szkolnictwa 
prowadził Związek Polskiego Nauczycielstwa Ludowego w Galicji. Jego 
członkami byli między innymi działacze: Stanisław Nowak, Julian Smu-
likowski oraz znany pedagog, Henryk Rowid. Ten ostatni w marcu 1917 
roku w ramach Związku utworzył w Krakowie Komisję Szkolną, która 
w sposób szczególny rozpoczęła prace nad organizacją szkolnictwa po-
wszechnego w wolnej Polsce11. Początkowo Komisja stała na stanowisku 
szkoły powszechnej jednolitej i 8-klasowej. Z biegiem czasu przyjęła zało-
żenia 7-letniej szkoły powszechnej propagowanej przez Komisję Pedago-
giczną Stowarzyszenia Nauczycielstwa Polskiego.

Komisja Szkolna podjęła także współpracę z sekcją oświatową Towa-
rzystwa Nauczycieli Szkół Wyższych w zakresie ustalenia projektu siat-
ki godzin i programów nauczania wszystkich przedmiotów przyszłej 
7-klasowej szkoły powszechnej. Materiały te były przedstawiane przez 
Rowida w trakcie obrad II zjazdu przedstawicieli organizacji nauczyciel-
skich w Krakowie, który odbył się 6–9 stycznia 1918 roku12.

Kwestią szkolnictwa w przyszłej Polsce, w tym szkoły stopnia najniż-
szego, w różnym zakresie zajmowały się również inne organizacje nauczy-
cielskie, między innymi Zrzeszenie Nauczycielstwa Polskich Szkół Począt-
kowych, powstałe na przełomie 1916 i 1917 roku, i działające na terenie 
zaboru rosyjskiego, które w 1919 roku połączyło się ze Związkiem Polskie-
go Nauczycielstwa Ludowego w Galicji, tworząc Związek Polskiego Nauczy-
cielstwa Szkół Powszechnych. Ponadto w Galicji działało Polskie Towa-

10 D . Radzikowska, Pomiędzy reformami. Edukacja początkowa w polskich reformach 
oświatowych w latach 1932–1961, Łódź 2015, s. 35–36

11  O szkołę polską, cz. I: Protokół Zjazdu Delegatów Stowarzyszeń Nauczycieli z Kró-
lestwa, Poznańskiego i Galicji, odbytego w Krakowie w dniach 6–9 stycznia 1918, Lwów 
1918, s. 25–26.

12  O szkołę polską, cz. I, s. 25–39; Obrady w sprawie ustroju wychowania narodowego, 
„Ruch Pedagogiczny” 1918, nr 1, s. 22.
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rzystwo Pedagogiczne, a na terenie byłego zaboru pruskiego utworzony 
został w 1919 roku Związek Dzielnicowy Stowarzyszeń Nauczycieli Szkół 
Ludowych Polaków. Na początku tego samego roku zaczął funkcjonować 
Związek Zawodowy Nauczycieli Polskich Szkół Średnich.

W zaborze rosyjskim działalnością oświatową zajęła się Rada Regen-
-cyjna oraz zorganizowana przez nią 12 października 1917 roku Komisja 
Przejściowa Tymczasowej Rady Stanu Królestwa Polskiego. Organem wy-
konawczym Komisji był Departament Wyznań Religijnych i Oświecania 
Publicznego kierowany przez Józefa Mikułowskiego-Pomorskiego. Podję-
to w nim pracę nad nową ustawą szkolną, w tym także kwestami związa-
nymi z organizacją oraz programami szkolnictwa powszechnego13.

Podjęte przez Radę Regencyjną działania oświatowe kontynuowało po-
wstałe 3 stycznia 1918 roku MWRiOP, którego ministrem został Antoni 
Ponikowski.

W pewnym zakresie na kształtowanie się założeń programowych 
i organizacyjnych przyszłego szkolnictwa powszechnego oraz jego unifi-
kację swój wpływ wywarło również Towarzystwo Nauczycieli Szkół Wyż-
szych z Galicji. Powstało ono w 1884 roku z inicjatywy Józefa Soleskiego 
i Zygmunta Samolewicza. W swojej działalności zajmowało się przede 
wszystkim problematyką szkół średnich. Jednak na łamach swojego cza-
sopisma „Muzeum” jego działacze poruszali też kwestie szkolnictwa lu-
dowego oraz apelowali o podejmowanie wysiłków zjednoczeniowych. 
W  swojej działalności mocno akcentowali problem unarodowienia 
szkolnictwa14.

Działacze Towarzystwa w 1917 roku utworzyli w Krakowie Biuro 
Szkolnictwa Polskiego15. którego głównym zadaniem było utrzymywanie 
kontaktów nauczycielskich pomiędzy poszczególnymi zaborami, orga-

13  M. Pęcherski, M. Świątek, Organizacja oświaty w Polsce w latach 1917–1969. Pod-
stawowe akty prawne, Warszawa 1978, s. 24.

14  J. Falkowska, Myśl wychowania narodowego w Galicji okresu autonomii. Twórcy 
i idee, Toruń 2013, s. 81.

15 A . Meissner, Galicyjskie koncepcje reformy szkolnictwa z okresu I wojny światowej 
[w:] W trosce o dziedzictwo polskiej edukacji. Księga pamiątkowa dedykowana Profeso-
rowi Andrzejowi Meissnerowi w 80. rocznicę urodzin, red. M. Dubis, Z. Stepulak, Lublin 
2017, s. 177.
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nizowanie szkolnictwa na ziemiach zaboru rosyjskiego przejmowanego 
przez administrację austriacką i prowadzenie statystki szkolnej.

Członkowie Towarzystwa brali także udział w zorganizowaniu zjazdów 
nauczycielskich. Podczas VIII Zjazdu członków Towarzystwa 27 maja 1917 
roku w Krakowie Roman Zawiliński wystąpił z projektem ustroju szkolne-
go, w którym postulował tworzenie 6-klasowej szkoły ludowej, która z kolei 
byłaby podbudową dla 2–3-letnich szkół zawodowych. 

Na zjeździe organizacji nauczycielskich w Piotrkowie w 1918 roku 
przedstawiciel Towarzystwa Bolesław Kielski wystąpił z propozycją zakła-
dania 7-klasowych szkół powszechnych, z których absolwenci kl. VI mo-
gliby przechodzić do gimnazjów. 

28–30 grudnia 1919 roku nastąpiło połączenia Towarzystwa Nauczy-
cieli Szkół Wyższych z Galicji ze Stowarzyszeniem Nauczycielstwa Pol-
skiego z Królestwa Polskiego i zostało utworzone Towarzystwo Nauczy-
cieli Szkół Średnich i Wyższych16.

Jeszcze przed utworzeniem MWRiOP, w momencie kształtowania się 
struktur władzy nowego państwa oraz jego ustroju politycznego, społecz-
ność nauczycielska podjęła dyskusję nad przyszłym kształtem szkoły po-
wszechnej. Jej założenia organizacyjno-programowe były przedmiotem 
debaty w trakcie kolejnych zjazdów nauczycielskich, które same w so-
bie stanowiły element działań nauczycieli dotyczących zamian w polskiej 
oświacie po odzyskaniu niepodległości. 

23–26 sierpnia 1917 roku w Krakowie zorganizowany został przez Biu-
ro Szkolnictwa Polskiego I zjazd przygotowawczo-informacyjny, w którym 
uczestniczyli przedstawiciele Stowarzyszenia Nauczycielstwa Polskiego, To-
warzystwa Nauczycieli Szkół Wyższych i Towarzystwa Polskiego Instytutu 
Pedagogicznego17. Uczestnicy zjazdu opowiedzieli się za 7-letnią szkołą po-
wszechną obowiązkową dla wszystkich dzieci w wieku lat 7–14.

16  J. Durka, Wybrane problemy z działalności wydawniczej Towarzystwa Nauczycieli 
Szkół Średnich i Wyższych w dwudziestoleciu międzywojennym [w:] Działalność instytucji 
wydawniczych na rzecz oświaty i edukacji w XX i pierwszych latach XXI wieku, red. I. Mi-
chalska, G. Michalski, Łódź 2014, s. 45–57; J. Szafran, Dla dobra polskiej szkoły. Towarzy-
stwo Nauczycieli Szkół Wyższych i Średnich i jego funkcje społeczno-oświatowe w Drugiej 
Rzeczypospolitej, Poznań 2010, s. 69.

17  O szkołę polską, cz. I, s. 2.
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Od 29 do 30 września tego roku w Krakowie zorganizowane zostało 
IX Zgromadzenie Delegatów Związku Polskiego Nauczycielstwa Ludowe-
go. Podstawowym problemem, wokół którego toczyła się dyskusja, była 
kwestia przyszłej szkoły ludowej. Uczestnicy zjazdu stanęli na stanowisku 
zorganizowania 8-klasowej szkoły ludowej, a szkoły 3- i 2-klasowe miały 
istnieć tylko czasowo, natomiast 1-klasowe winny zostać zlikwidowane18. 
W trakcie zjazdu referaty wygłosili między innymi: H. Rowid na temat 
Kształcenie polskiego nauczycielstwa ludowego i Stefania Sempołowska 
na temat Organizacja szkolnictwa elementarnego w Królestwie Polskim.

Od 29 do 31 grudnia 1917 roku w Warszawie odbył się I Zjazd Dele-
gatów Zrzeszenia Nauczycielstwa Polskich Szkół Początkowych. W jego 
trakcie delegaci ustali, iż przyszła szkoła stopnia najniższego winna być 
powszechna, obowiązkowa i  7-letnia. W  okresie przejściowym mo-
gły funkcjonować szkoły 5-oddziałowe zgodnie z poglądami Ksawerego 
Praussa. Natomiast uczestnicy zjazdu ostrej krytyce poddali ogłoszony 
wcześniej projekt Tymczasowej Rady Stanu: Przepisy tymczasowe o szko-
łach elementarnych w Królestwie Polskim wydany 10 sierpnia 1917 roku, 
ogólnikowo omawiający zasadę obowiązku szkolnego.

W zorganizowanym 1–2 listopada 1918 roku w Warszawie II Zjeź-
dzie delegaci ZNPSP zażądali jak najszybszego zniesienia szkół ludowych 
oraz średnich z najniższymi klasami i powołania do życia szkół bezpłat-
nych powszechnych elementarnych oraz średnich różnych typów bez klas 
wstępnych i czterech klas niższych19. 

Szczególnie istotne znaczenie dla formułowania poglądów dotyczą-
cych przyszłej szkoły polskiej miały zjazdy środowisk nauczycielskich, 
które odbyły się od 6 do 10 stycznia 1918 roku w Krakowie oraz od 
25 do 27 sierpnia tegoż roku w Piotrkowie.

Podczas zjazdu styczniowego w 1918 roku w Krakowie jego uczestni-
cy, przedstawiciele organizacji nauczycielskich, w tym najważniejszych, 
takich jak Stowarzyszenie Nauczycielstwa Polskiego (SNP), Towarzystwo 
Nauczycieli Szkół Średnich i Wyższych (TNSW), Związek Nauczyciel-
stwa Polskiego (ZNP), członkowie galicyjskiej Rady Szkolnej Krajowej 

18  IX Zgromadzenie Delegatów Związku Polskich Nauczycieli Ludowych, „Ruch Peda-
gogiczny” 1917, nr 8, s. 172–174.

19  Rezolucje i dezyderaty, „Głos Nauczycielski” 1918, nr 4, s. 160.
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oraz politycy i działacze oświatowi, przyszli członkowie MWRiOP po-
wołanego w lutym tego roku, mocno zaakcentowali potrzebę stworzenia 
narodowego sytemu szkolnego. W ramach tego systemu zwrócili uwagę 
na kwestię doboru treści nauczania oraz zasad dydaktycznych i wycho-
wawczych, kształcenia nauczycieli, reformy seminariów nauczycielskich 
oraz utworzenia instytucji naukowej, która miałaby za zadanie propago-
wanie polskiej myśli pedagogicznej. Idea powołania takiej instytucji oraz 
jej koncepcja były pomysłem wybitnego pedagoga krakowskiego, Jana 
Władysława Dawida. Uczestnicy zjazdu stwierdzili również, że przyszła 
szkoła powszechna powinna być 7-letnia, a obowiązek szkolny winien 
rozpoczynać się od 7. i trwać do 14. roku życia. 

Program nauki szkoły powszechnej powinien obejmować dwa okre-
sy: pierwszy, 4-letni (7.–11. rok życia dziecka), i drugi, 3-letni (11.–14. 
rok życia dziecka). Szkoła powszechna w procesie wychowania powinna 
stwarzać uczniom warunki do rozwoju fizycznego i duchowego, moralno- 
-religijnego, kształtować ideę umiłowania ziemi ojczystej poprzez pozna-
nie jej przyrody i dziejów oraz wykształcić u wychowanków zdolności, 
które umożliwią im pomnażanie i wzbogacanie dóbr materialnych i ducho-
wych własnego narodu20.

Kolejny zjazd zorganizowany przez Biuro Szkolnictwa Polskiego odbył 
się od 25 do 27 sierpnia 1918 roku w Piotrkowie21. Uczestniczyli w nim 
przede wszystkim członkowie Krajowego Związku Nauczycielstwa Ludo-
wego, Polskiego Towarzystwa Pedagogicznego, ZNPSP oraz Towarzystwa 
Nauczycieli Szkół Wyższych. Środowisko nauczycielskie reprezentowali 
przedstawiciele z Galicji, Śląska oraz Królestwa Polskiego. 

W trakcie obrad uczestnicy wysłuchali dwóch referatów wygłoszo-
nych przez H. Rowida, przedstawiciela ZPNL reprezentującego postępo-
wą część środowiska nauczycielskiego Galicji, oraz przez przedstawiciela 
MWRiOP ks. J. Gralewskiego poglądowo związanego z częścią konser-
watywną tego środowiska. Był on zwolennikiem powolnego, stopniowe-
go wdrażania systemu szkolnego, a sama szkoła powszechna winna mieć 

20  O szkołę polską, cz. I, s. 26.
21  O szkolę polską, cz. II: Protokoły III i IV Zjazdu Delegatów Stowarzyszeń Nauczy-

cieli z Królestwa, Poznańskiego i Galicji, odbytych w dniach 25, 26, 27 sierpnia r. 1918 
w Piotrkowie oraz w dn. 3 i 4 stycznia roku 1919 w Warszawie, Warszawa 1919, s. 1.
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jego zdaniem charakter zawodowy22. Z kolei Rowid zaprezentował od-
mienne poglądy, głosząc postulat, że reformę sytemu szkolnego należy 
rozpocząć od zorganizowania 7-klasowej szkoły powszechnej. 

W trakcie dyskusji odnośnie do szkoły powszechnej stwierdzono rów-
nież, że ma za zadanie wyrobić w uczniach narodowego i obywatelskiego 
ducha, wykształcić charakter prawy o mocnym uczuciu i silnej pobudzają-
cej do czynu woli23. 

Ponadto winna dać wychowankom swym: a) warunki rozwoju fizycz-
nego i duchowego, b) stwarza podstawę, na której z czasem rozwinie się 
charakter moralno-religijny człowieka, budzi ideę wspólną wszystkim oby-
watelom, ideę umiłowania ziemi ojczystej na podstawie głębszego pozna-
nia jej przyrody i dziejów, d) wyposaża wychowanków w zdolności, które 
im z czasem umożliwią pomnażanie i wzbogacanie dóbr materialnych i du-
chowych własnego narodu. W ten sposób stworzy szkoła powszechna pod-
stawę urzeczywistnienia ostatecznego celu wychowania, a tym jest człowiek 
zdolny do działania, do czynu, którego postępowanie w życiu podporząd-
kowane jest idei dobra rzeczywistego, zbliżający go do doskonałości Bożej24.

W kwestii utrzymania jednakowego typu szkoły w mieście i we wsi 
po ożywionej dyskusji przyjęty został wniosek, iż szkoła na wsi i w mieście 
musi dawać to samo minimum wiedzy i przeżyć. Różnicę powstaną przez 
stosowanie innej metody, dostosowanej do rozwoju psychicznego dziec-
ka, do liczby uczniów, do podziału czasu pracy szkolnej pomiędzy dzieci 
w danej chwili pracujące z nauczycielem lub samodzielnie (ciche zajęcia). 
Zakres winien być ten sam, jeno jego wypełnienie szczegółami może być 
odmienne25.

W ciągu dalszej dyskusji przyjęto założenie, iż należy przynajmniej 
po miastach przystąpić bezzwłocznie do tworzenia normalnych szkół po-
wszechnych 7-klasowych oraz 5-letnich szkół średnich ogólnokształcących26. 
Dopuszczono też możliwość przejścia uczniów do gimnazjum pod pew-

22 S . Michalski, Koncepcje sytemu edukacji w II Rzeczypospolitej, Warszawa 
1988, s. 51.

23  O szkole polską, cz. II, s. 6.
24  Ibidem. 
25  Ibidem, s. 9–10.
26  Ibidem, s. 16–17, 26.



Kształtowanie się i organizacja szkolnictwa powszechnego w Polsce… 27

nymi warunkami związanymi z realizacją założeń programowych już 
po kl. VI szkoły powszechnej.

Zjazd uznał też szkołę 5-letnią z dwiema siłami nauczycielskimi 
za najniższy typ mogący spełnić do chwili zrealizowania 7-letniej szkoły 
powszechnej niezbędne minimum zadań pedagogicznych27. Szkoły z jed-
ną siłą nauczycielską, które będą funkcjonować nadal z przyczyn szcze-
gólnie ekonomicznych, nie spełnią tego minimum zadań.

Na zjeździe przedmiotem dyskusji był także problem kształcenia na-
uczycieli szkół powszechnych. W tej kwestii wystąpił z referatem Rowid, 
który stwierdził, iż kształcenie nauczycieli szkół powszechnych winno 
odbywać się w specjalnych zakładach, trwać 7 lat z podziałem na dwa 
okresy: pierwszy, 5-letni, poświęcony kształceniu ogólnemu na poziomie 
szkoły średniej, i drugi, 2-letni, mający charakter studium pedagogiczne-
go w zakresie wiedzy teoretycznej i praktycznej, reprezentujący poziom 
wyższej szkoły zawodowej. Ostatecznie po dyskusji wypracowano postu-
lat, by kształcenie nauczycieli szkół powszechnych odbywało się w se-
minariach co najmniej 5-letnich, podzielonych na dwa okresy: 3-letni 
ogólnokształcący i 2-letni poświęcony teoretycznemu i praktycznemu przy-
sposobieniu do zawodu. Warunkiem przyjęcia do seminarium 5-letniego 
byłby poziom wykształcenia, jaki daje 7-letnia szkoła powszechna28.

Odzyskanie niepodległości przez państwo polskie stworzyło nową 
rzeczywistość, w której podjęte zostały dalsze prace nad kształtowaniem 
koncepcji programowo-organizacyjnych szkolnictwa powszechnego. Spo-
wodowały one z jednej strony wzrost zainteresowania społeczności na-
uczycielskiej kwestiami programowymi, a z drugiej strony przejęcie za-
sadniczej inicjatywy nad pracami dotyczącymi reformy edukacji przez 
powstałe MWRiOP oraz jego pracowników. Zmniejszono w tym zakresie 
rolę organizacji nauczycielskich.

W chwili odzyskania niepodległości w tworzącym się państwie pol-
skim obowiązywały w zakresie szkolnictwa stopnia podstawowego tym-
czasowe przepisy wydane w 1917 roku, dotyczące szkół elementarnych29. 

27  Ibidem, s. 22.
28  Ibidem, s. 31. 
29  Przepisy tymczasowe o szkołach elementarnych Królestwie Polskim, Dz. Urz. 

Dep. WRiOP Tymczasem Rady Stanu Królestwa Polskiego 1917, nr 1, poz. 1.
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Szkoły te były publiczne lub prywatne. Szkoły publiczne charakteryzowa-
ła powszechna dostępność i były one bezpłatne.

Tworzące się na początku istnienia wolnej Polski regionalne ośrod-
ki władzy w kontekście oświaty korzystały z koncepcji szkolnictwa po-
wszechnego formułowanych przez ówczesne formacje polityczno- 
-społeczne, będące zapleczem tych ośrodków.

Postulaty utworzonego 7 listopada 1918 roku w Lublinie Tymcza-
sowego Rządu Ludowy Republiki Polskiej pod przewodnictwem Igna-
cego Daszyńskiego w zakresie szkolnictwa powszechnego były zgodne 
z poglądami lewicowych ugrupowań politycznych tworzących ten rząd, 
tj. ruchu ludowego, socjalistów oraz związanych z nimi kręgów nauczy-
cielskich. Według tych poglądów szkoła stopnia podstawowego winna 
być powszechna, obowiązkowa, bezpłatna i świecka30. Odzwierciedlał taki 
charakter szkoły powszechnej postulat Rządu Ludowego: Jednym z naj-
ważniejszych zadań będzie stworzenie powszechnej, świeckiej, bezpłatnej 
szkoły, jednakowo dostępnej dla wszystkich bez względu na stan majątko-
wy31. Program rządu przewidywał organizację szkoły powszechnej jako 
7-letniej i 7-klasowej.

Poglądy na temat szkoły powszedniej zawarł też w swoim programie 
kolejny rząd, utworzony 18 listopada 1918 roku pod przewodnictwem 
Jędrzeja Moraczewskiego, mający charakter władzy centralnej. Zawarto 
je w wydanej 19 listopada 1918 roku Odezwie do obywateli32. 

Jednym z najważniejszych zadań będzie stworzenie powszechnej, świec-
kiej bezpłatnej szkoły, dostępnej jednakowo dla wszystkich bez względu 
na stan majątkowy. Tylko zdolności mają decydować o przywileju wykształ-

30  Odezwa Tymczasowego Rządu Ludowego Republiki Polskiej „Do Ludu Polskiego”, 
pkt f wprowadzenie powszechnego, obowiązkowego i bezpłatnego świeckiego nauczania 
szkolnego, https://teatrnn.pl/leksykon/artykuly/lublin-1918-tymczasowy-rzad-ludowy- 
-republiki-polskiej-manifest/ (9.08.2022).

31  M. Pęcherski, M. Świątek, Organizacja oświaty…, s. 26; B. Suchodolski, Edukacja 
narodu 1918–1968, Warszawa 1970, s. 97.

32 Z . Ruta, Szkolnictwo powszechne w okręgu szkolnym krakowskim w latach 1918–
1939, Wrocław–Warszawa–Kraków–Gdańsk 1980, s. 22; J. Schoenbrenner, Walka o de-
mokratyczną szkołę polską w latach 1918–1922, Warszawa 1963, s. 91; S. Mauersberg, 
Komu służyła szkoła w Drugiej Rzeczypospolitej? Społeczne uwarunkowania dostępu 
do oświaty, Wrocław–Warszawa–Kraków–Gdańsk–Łódź 1988, s. 13.
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cenia. Będziemy budzili wśród ludu ducha obywatelskiego i poczucie odpo-
wiedzialności za losy państwa, które jest jego państwem33.

Stanowisko ministra oświaty powierzono K. Praussowi 18 grudnia 
1918 roku przedstawił on opracowany pod jego kierownictwem Program 
oświatowy Ministerstwa WRiOP34. Odnośnie do szkoły powszechnej za-
wierał on zapis: obowiązek szkolny ma trwać 7 lat. Organa samorządu 
będą mogły go przedłużyć w porozumieniu z MWRiOP. Szkoła powszechna 
będzie przeznaczona dla wszystkich sfer społecznych. Zdolniejsi uczniowie 
będą kierowani ze szkoły powszechnej do szkół wyższego typu. Szkoła po-
wszechna ma być bezpłatna dla wszystkich. Administracja szkolna i nad-
zór nad szkołą ma należeć wyłącznie do władz świeckich. Pomiędzy szkoła-
mi powszechnymi, najniżej nawet zorganizowanymi, a szkołami wyższymi 
musi być zachowana taka ciągłość programu, aby zdolniejsi uczniowie naj-
szerszych warstw włościańskich i robotniczych mogli z zupełną łatwością 
przechodzić ze szkół najniższych typów do najwyższych. Tylko zdolności 
oraz zalety charakteru mają otwierać drogę do wyższego wykształcenia35.

W zakresie szkolnictwa powszechnego zwarte w nim postulaty do-
tyczyły wprowadzenia 7-letniego obowiązku szkolnego oraz bezpłatnej 
7-klasowej szkoły powszechnej, jednakowej dla wszystkich dzieci bez 
względu na status społeczny i majątkowy36. Najniższym organizacyjnym 
stopniem szkoły powszechnej miała być szkoła 5-letnia zatrudniająca 
dwóch nauczycieli, dopełniana 2-letnią obowiązkową nauką uzupełniają-
cą37. Szkoły o różnym stopniu organizacyjnym winny zachować ciągłość 
programową38. O powodzeniu szkolnym dzieci miały decydować ich rze-
czywiste zdolności i cechy charakteru, a nie pochodzenie społeczne bądź 

33  Do Narodu Polskiego, https://www.lodz.ap.gov.pl/listopad20.html (9.08.2022).
34 Z . Ruta, Szkolnictwo powszechne…, s. 22.
35  B. Suchodolski, Edukacja narodu…, s. 28.
36 S . Mauersberg, Udział ruchu nauczycielskiego w budowie podstaw ustroju szkol-

nego Drugiej Rzeczypospolitej, „Przegląd Historyczno-Oświatowty”1995, nr 1–2, s. 12.
37 Z . Ruta, Szkolnictwo powszechne…, s. 22; S. Sempołowska, Ministerium Oświaty 

i jego prace dotychczasowe [w:] Pisma oświatowe i pedagogiczne, oprac. M. Falski, War-
szawa 1962, s. 272; K. Trzebiatowski, Problem powszechności nauczania w Polsce w latach 
1918–1931, „Rozprawy z Dziejów Oświaty” 1969, t. XII, s. 51.

38  J. Schöenbrenner, Walka o demokratyczną szkołę polską w latach 1918–1922, War-
szawa 1963, s. 95–96.
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status majątkowy. Ponadto został podkreślony świecki charakter szkoły, 
co wywołało niepokój w ugrupowaniach prawicowych i w środowisku 
duchowieństwa katolickiego. Natomiast program Praussa zyskał popraw-
cie wśród postępowych organizacji nauczycielskich, ruchu ludowego, 
PPS-u oraz samego Józefa Piłsudskiego. Zauważamy więc, iż praktycznie 
oba rządy, I. Daszyńskiego i J. Moraczewskiego, stały na stanowisku ist-
nienia siedmioletniej szkoły powszechnej39. 

16 stycznia 1919 roku po dymisji rządu Moraczewskiego utworzony 
został nowy gabinet na czele z premierem Ignacym Paderewskim. Mini-
strem oświaty został Jan Łukasiewicz, profesor Uniwersytetu Warszaw-
skiego, który stanął przed problemem realizacji założeń oświatowych 
Praussa lub ich zmian. Ostatecznie nowy rząd składający się w zdecydo-
wanej większości z polityków prawicowych zmienił warunki oraz sposób 
wprowadzenia reformy szkolnictwa. Szczególną uwagę poświęcił 8-klaso-
wemu gimnazjum, mniej interesowała go kwestia wysoko zorganizowanej 
jednolitej szkoły powszechnej. Wypracowanie koncepcji reformy systemu 
szkolnego powierzono ogólnopolskiemu zjazdowi nauczycieli.

Problematyką szkoły powszechnej zajmowali się dwaj długoletni pra-
cownicy MWRiOP: Zygmunt Gąsiorowski oraz Marian Reiter40. W opra-
cowywanych koncepcjach starali się łączyć uprzednio sformułowane 
założenia ze swoimi modyfikacjami wynikającymi z poglądów partii 
i ugrupowań politycznych tworzących rząd. Istotny, choć nie decydują-
cy wpływ na treści nauczania i wychowania mieli także przedstawicie-
le środowiska nauczycielskiego. Należy zauważyć, iż środowisko to było 
politycznie podzielone. Część nauczycieli o poglądach konserwatywnych, 
skupionych wokół Stowarzyszenia Chrześcijańsko Narodowego Nauczy-

39  P. Bała, Oświata w państwie autorytarnym. Spór o charakter szkoły w II Rzeczypo-
spolitej Polskiej, „Acta Universitatis Wratislaviensis” 2011, No 3365, „Studia nad Faszy-
zmem i Zbrodniami Hitlerowskimi”, s. 282.

40 D z.U. MWRiOP 1931, nr 1, poz. 12, s. 15; nr 2 poz. 25, s. 57; nr 8, poz. 95, s. 312 
wykazy pracowników; J. Schöenbrenner, Walka o demokratyczną…, s. 117; W Jamrożek, 
Kongresy i zjazdy pedagogiczne w rozwoju polskiej myśli i praktyki edukacyjnej (do 1939 
roku), Poznań 2015, s. 98; idem, Problemy organizacji i ustroju szkolnictwa na kongresach 
pedagogicznych w Drugiej Rzeczypospolitej, „Przegląd Historyczno-Oświatowy” 2015, 
R. LVIII, nr 3–4(229–230), s. 60; M. Falski, Z okruchów wspomnień, http://pho.test.znp.
edu.pl (18.08.2022), s. 605–606.
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cieli Szkół Powszechnych (SCHNNSP) uważała, że należy w niewielkim 
stopniu zmodyfikować programy pozaborcze, wprowadzając do nich tyl-
ko elementy religijne i narodowe. 

Z kolei przedstawiciele ZPNSP, wywodzący się z terenu byłego zaboru 
rosyjskiego oraz Galicji, postulowali stworzenie szkoły powszechnej pro-
gramowo opartej na wartościach narodowych oraz na tradycji demokra-
tycznej, która stwarzałby dzieciom pochodzenia chłopskiego i robotnicze-
go większą dostępność do edukacji powszechnej. 

W atmosferze tworzenia się ustroju niepodległego państwa polskie-
go, ścierania się poglądów politycznych poszczególnych partii toczyła się 
również polemika dotycząca szkolnictwa powszechnego, jego organizacji 
i założeń programowych. Istotną rolę w tym zakresie odegrał tzw. Sejm 
Nauczycielski 

Jego obrady poprzedziły ważne akty prawne wydane przez władzę 
państwową. Były to dwa dekrety Naczelnika Państwa Józefa Piłsudskiego 
z 7 lutego 1919 roku: o obowiązku szkolnym i o kształceniu nauczycieli41. 
Pierwszy z nich ustalił, iż obowiązek szkolny obejmie dzieci w wieku 
7–14 lat42. Winien on być realizowany w szkole powszechnej lub innej 
szkole czy domu, o ile ten program nauczania będzie odpowiadał szkole 
powszechnej43. W obu tych ostatnich przypadkach uczeń był zobowiąza-
ny zdać egzamin sprawdzający poziom jego wiedzy.

Dekret dopuszczał w sytuacjach wyjątkowych realizację obowiązku 
szkolonego w 4-letnich szkołach powszechnych uzupełnionych 3-letnią 
szkołą dokształcającą oraz w 5-letnich szkołach powszechnych uzupełnio-
nych 2-letnią szkołą dokształcającą.

Ponadto wprowadzał zasadę, która uzależniała tworzenie szkół po-
wszechnych od liczby dzieci w danym rejonie szkolnym. Szkoła najniż-

41 D ekret o obowiązku szkolnym z 7 lutego 1919 r., „Dziennik Praw Państwa Pol-
skiego” 1919, nr 14, poz. 147, s. 192–197; Dz. Urz. MWRiOP 1919, nr 2, poz. 2; W. Jam-
rożek, Kongresy i zjazdy…, s. 64; P. Bała, Oświata w państwie…, s. 282; E. Czepczyńska, 
Kształtowanie się jednolitego systemu oświaty w II Rzeczypospolitej, „Studia Prawnicze 
KUL” 2016, nr 4(68), s. 35–36.

42 D z. Urz. MWRiOP 1919, nr 2, poz. 2.
43  M. Pyter, Kształtowanie się prawnego systemu oświaty w Polsce w latach 1918–

1939, Lublin 2020, s. 94.
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szego stopnia organizacyjnego tworzona była w przypadku, gdy w da-
nym obwodzie było co najmniej 40 dzieci w wieku szkolnym, natomiast 
w przypadku szkoły 7-klasowej – co najmniej 350 dzieci44.

Brak realizacji obowiązku szkolnego podlegał karze. Za niezapisanie 
dziecka do szkoły bądź nieregularne jego uczęszczanie rodzice albo opie-
kunowie mogli zostać ukarani karą pieniężną lub karą aresztu.

Obowiązek zakładania i prowadzenia szkół powszechnych powierzo-
no gminom. Dekret zobowiązywał opieki szkolne do prowadzenia me-
tryk, które winny zawierać wykaz wszystkich dzieci w wieku szkolnym. 
Spis ten opieki szkolne otrzymywały rokrocznie od wójta, magistratu lub 
innego organu lokalnej administracji.

Samo wprowadzanie postanowień dekretu w życie napotykało sze-
reg trudności i odbywało się stopniowo. Dekret z powodu trudnej sytu-
acji szkolnictwa w różnych rejonach Polski nie posiadał natychmiastowej 
mocy wykonawczej. Dotyczył właściwe ziem polskich byłego zaboru ro-
syjskiego. Na ziemiach polskich byłego zaboru austriackiego nadal obo-
wiązywały przepisy ustalone przez Radę Szkolną Krajową, przewidujące 
6-letni obowiązek szkolny na wsi i 7-letni w mieście45.

Biorąc pod uwagę istniejące trudności natury ekonomicznej oraz ka-
drowe, traktowany był jako przyszyły cel do osiągnięcia. Szkoła powszech-
na winna obejmować 7 lat nauczania. Do czasu jednak zorganizowania 
we wszystkich miejscowościach pełnych siedmioletnich szkół powszechnych 
przejściowo utrzymane i tworzone będą szkoły powszechne z czteroletnią 
nauką codzienną i obowiązkową nauką uzupełniającą dwuletnią46.

Szkoły powszechne na wsiach miały z reguły jednego lub dwóch na-
uczycieli, którzy oczywiście nie mieli szans na zrealizowanie progra-
mu szkoły o 7 klasach. Niezależnie od czynników obiektywnych dekret 
z 7 lutego 1919 roku o obowiązku szkolnym był pierwszym i najważniej-
szym aktem prawnym, który wprowadzał obowiązkową naukę w zakresie 
szkoły powszechnej dla wszystkich dzieci w wieku 7–14 lat47. 

44 D z.U. MWRiOP 1919, nr 2, p. 3.
45  W. Ozga, Organizacja szkolnictwa w Polsce, Warszawa 1960, s. 81.
46 D z. Urz. MWRiOP 1919, nr 2, poz. 2.
47  J. Doroszewski, Powołanie, rozwój i funkcjonowanie seminariów nauczycielskich 

w Polsce w latach 1918–1937, „Acta Scientifica Akademie Ostrovniensis” 2020, sectio A, 
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W przypadku drugiego dekretu, dotyczącego kształcenia nauczycieli 
dla szkół powszechnych, na jego mocy powołane zostały jako podstawo-
wa forma kształcenia seminaria nauczycielskie o 5-letnim kursie naucza-
nia48. Programowo oparte zostały one na 7-klasowej szkole powszechnej. 
Nie miały jednak statusu szkoły średniej ogólnokształcącej, tylko zawo-
dowej, co powodowało, iż ich absolwenci nie mogli podejmować stu-
diów wyższych49. Kwestia ta wywoływała negatywne odczucia i reakcje 
w znacznej części środowiska nauczycielskiego. Krytyce poddawano rów-
nież przeładowanie programowe seminariów oraz ich strukturę, czyli wy-
bieranie zawodu przez ucznia w wieku 14 lat, który do końca mógł nie 
mieć sprecyzowanych poglądów. Wydany w 1926 roku Regulamin przyj-
mowania uczniów do państwowych seminariów nauczycielskich usystema-
tyzował ostatecznie tę kwestię50. 

Jak zauważa Wanda Garbowska, seminaria te w porównaniu z zabor-
czym systemem kształcenia nauczycieli szkół początkowych, zwłaszcza 
w Królestwie Polskim, stanowiły znaczny postęp w przygotowaniu ogólnym 
i zawodowym przyszłych nauczycieli51. 

Duże zapotrzebowanie na wykwalifikowaną kadrę pedagogiczną do-
prowadziło ponadto do wytworzenia form czasowych kształcenia nauczy-
cieli, jakimi były 2-letnie pedagogia dla absolwentów gimnazjów ogólno-
kształcących oraz organizowane w latach 1919–1927 kursy dokształcające.

Natomiast wygaszanie seminariów nastąpiło na  podstawie usta-
wy z 11 marca 1932 roku o ustroju szkolnictwa. Na mocy art. 54 ust. 3 
ustawy 31 sierpnia 1932 roku przestały istnieć wszystkie kl. I państwo-

nr 1–2(15–16), s. 147; Historia wychowania, wiek XX, t. I, red. J. Miąso, Warszawa 1980, 
s. 30.

48 D ekret o kształceniu nauczycieli szkół powszechnych, „Dziennik Praw Pań-
stwa Polskiego” 1919, nr 14, poz. 185, s. 280–285; W. Wojtyński, Kształcenie nauczycieli 
w dwudziestoleciu międzywojennym, „Przegląd Historyczno-Oświatowy” 2001, nr 1–2, 
s. 52; M. Pyter, Prawne zasady kształcenia nauczycieli szkół powszechnych w okresie II RP. 
Zagadnienia wybrane, „Studia Iuridica Lublinensia” 2016, vol. XXV, nr 3, s. 785.

49  J. Kulpa, Kształcenie nauczycieli szkół powszechnych w Polsce w latach 1918–1939, 
Wrocław–Warszawa–Kraków 1963, s. 49.

50 D z. Urz. MWRiOP 1926, nr 10, poz. 234.
51  W. Garbowska, Szkolnictwo powszechne w Polsce w latach 1932–1939, Wrocław 

1976, s. 19. 
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wych seminariów nauczycielskich52. W ich miejsce powołano 3-letnie li-
cea pedagogiczne po 4 klasach gimnazjum i 2-letnie pedagogia po liceum 
ogólnokształcącym.

Zorganizowanie seminariów nauczycielskich było bezsprzecznie waż-
nym elementem oświatowych działań reformatorskich. Działania semi-
nariów korelowały z oczekiwanymi i postulatami środowiska nauczy-
cielskiego oraz – co było bardzo istotne – z trendami ówczesnej myśli 
pedagogicznej. W metodyce zajęć nauczycieli pojawiły się ważne formy, 
takie jak: regionalizm w nauczaniu, działalność na rzecz lokalnego środo-
wiska i współpraca z nim, organizacja praktyk nauczycielskich i ćwiczeń, 
organizowanie zajęć pozaszkolnych i pozalekcyjnych, higiena i zajęcia 
sportowe53. Osiągnięciem seminariów były też opracowywane i realizowa-
ne programy wychowawcze, które wkomponowywały się w nurt ogólnie 
przyjętego wychowania narodowego. Przyszły nauczyciel winien kształcić 
i wychowywać uczniów na zdrowych fizycznie i moralnie oraz uspołecz-
nionych, twórczych obywateli państwa54. Istotnym osiągnięciem było tak-
że wytworzenie przyjaznych relacji pomiędzy kadrą pedagogiczną semi-
nariów a uczniami – przyszłymi nauczycielami.

27 maja 1919 roku przyjęta została ustawa o ustalaniu i wynagradza-
niu nauczycieli publicznych szkół powszechnych, która wprowadziła trzy 
kategorie nauczycieli: kwalifikowanych, czasowo kwalifikowanych i nie-
kwalifikowanych55. Do grupy nauczycieli kwalifikowanych zaliczano tych, 
którzy ukończyli polskie seminaria nauczycielskie lub polskie kursy peda-
gogiczne z programem równorzędnym seminariom bądź ukończyli przy-
najmniej 6 klas polskiej szkoły średniej i odpowiedni kurs pedagogiczny. 

Wszyscy absolwenci seminariów nauczycielskich niepolskich byli 
traktowani jako czasowo kwalifikowani. W celu uzyskania pełnych kwali-

52  M. Pyter, Prawne zasady…, s. 789; J. Mazurek, Kształcenie nauczycieli szkół po-
wszechnych w II RP na przykładzie Państwowego Seminarium Nauczycielskiego im. 
T. Kościuszki w Ostrowcu Świętokrzyskim i losów jego absolwentów, http://mhprl.pl 
(15.08.2022), s. 111.

53  R. Cierzeniewska, Seminaria nauczycielskie w II Rzeczypospolitej, „Zeszyty Na-
ukowe Wyższej Szkoły Pedagogicznej w Bydgoszczy” 1997, z. 30, s. 247. 

54 S .I. Możdżeń, Historia wychowania 1918–1945, Sandomierz 2006, s. 94.
55 D z. Urz. MWRiOP 1919, nr 14, poz. 1.
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fikacji musieli oni złożyć odpowiedni egzamin z języka polskiego, historii 
i geografii Polski. Biorąc pod uwagę kwalifikacje nauczycieli, należy pa-
miętać, iż w poszczególnych rejonach kraju poziom ten był bardzo zróżni-
cowany. Najbardziej pod tym względem korzystna sytuacja przedstawia-
ła się na ziemiach polskich byłego zaboru austriackiego, gdzie działania 
oświatowe autonomicznej Galicji spowodowały wysoki odsetek wykwali-
fikowanych nauczycieli. Taki trend był zauważalny również na ziemiach 
polskich zaboru pruskiego. Stosunkowo najgorsza w tym zakresie sytuacja 
występowała na ziemiach byłego zaboru rosyjskiego. 

Od 14 do 17 kwietnia 1919 roku odbył się w Warszawie długo ocze-
kiwany przez środowisko zjazd przedstawicieli organizacji nauczyciel-
skich oraz działaczy oświatowych, zwany Sejmem Nauczycielskim56. 
W jego trakcie doszło do ważnego wydarzenia dla ruchu związkowego 
nauczycielskiego, mianowicie dwie dotychczasowe organizacje: ZNPSP 
i ZPNL podjęły decyzję o zjednoczeniu się i utworzeniu nowej organiza-
cji – Związku Polskiego Nauczycielstwa Szkół Powszechnych (ZPNSP)57. 
Wśród działaczy nowej organizacji znaleźli się między innymi: K. Prauss, 
A. Kołodziej, J. Cynarski, S. Nowak, J. Smulikowski i H. Rowid.

Władze oświatowe na Sejmie reprezentował minister J. Łukasiewicz, 
natomiast poglądy MWRiOP na temat szkoły powszechnej przedstawili 
jego pracownicy: Tadeusz Łopuszański, Władysław Radwan, ks. J. Gra-
lewski, Z. Gąsiorowski oraz M. Reiter. W trakcie obrad tematyka szkol-
nictwa powszechnego zajęła poczesne miejsce. W zakresie szkolnictwa 
powszechnego zaprezentowane zostały dwa projekty: MWRiOP oraz 
ZPNSP. 

56 K . Trzebiatowski, Problemy powszechności nauczania w Polsce w latach 1918–
1939, „Rozprawy z Dziejów Oświaty” 1969, t. XII, s. 53; O szkołę polską, cz. III: Pierwszy 
ogólnopolski wielki zjazd nauczycielski w dniach 14, 15, 16 i 17 kwietnia 1919 r. w War-
szawie. Sprawozdania i streszczenia opracował W. Kopczewski, sekretarz generalny zjazdu, 
Lwów–Warszawa 1919.

57 S . Mauersberg, Udział ruchu nauczycielskiego w budowie podstaw ustroju szkol-
nego Drugiej Rzeczypospolitej Polskiej, „Przegląd Historyczno-Oświatowy” 1995, nr 1–2, 
s. 13; W. Jamrożek, Problemy organizacji i ustroju szkolnictwa na kongresach pedagogicz-
nych w Drugiej Rzeczypospolitej, „Przegląd Historyczno-Oświatowy” 2015, R. LVIII, 
nr 3–4, s. 58; K. Trzebiatowski, Problemy powszechności…, s. 53; Szkice z dziejów Związ-
ku Nauczycielstwa Polskiego, Warszawa 1939, s. 91 
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Przedstawiciele MWRiOP wygłosili dwa referaty tematycznie doty-
czące kwestii szkół powszechnych: Zarys ustroju władz szkolnych i orga-
nów samorządu szkolnego (autorstwa W. Radwana) i Projekt ustawy o ro-
dzajach i stopniach szkół i ich wzajemnym ustosunkowaniu (autorstwa 
ks. J. Gralewskiego)58.

Radwan w swoim projekcie w zakresie szkolnictwa powszechnego po-
ruszył problem nadzoru nad nim, natomiast ks. J. Gralewski przedstawił 
projekt MWRiOP dotyczący jego organizacji. Stwierdził on, że szkoła po-
wszechna winna obejmować 7 lat nauczania. Do czasu zorganizowania 
pełnych 7-letnich szkół powszechnych we wszystkich miejscowościach 
utrzymane będą szkoły powszechne 4-letnie z obowiązkową nauką uzu-
pełniającą 3-letnią lub szkoły 5-letnie z obowiązkową nauką 2-letnią59.

Ponadto projekt zakładał utrzymanie przejściowo szkoły wydziałowej 
jako ogniwa pośredniego pomiędzy szkołą powszechną a gimnazjalną. 
Do kl. I 5-letniego gimnazjum przyjmowani byliby po egzaminach wstęp-
nych absolwenci kl. VI klasy szkoły powszechnej 7-klasowej lub kl. III 
szkoły wydziałowej 4-klasowej60. Dla uczniów, którzy nie chcieliby konty-
nuować nauczania, kl. VII szkoły powszechnej i kl. IV szkoły wydziałowej 
byłyby końcem ich edukacji. 

Przedstawiony przez MWRiOP projekt oparty został na  selekcji 
uczniów według uzdolnień proponowanej przez pedagogów o prawico-
wych poglądach, takich jak: Bogdan Nawroczyński, T. Łopuszański, Lu-
dwik Jaxa-Bykowski. Wzbudził on większe poparcie wśród środowisk 
prawicowych niż lewicowych. Prawicowi działacze oświatowi byli prze-
ciwni jednolitemu systemowi edukacji, uważali, że w takim systemie 
tracą uczniowie uzdolnieni, obniża się ogólny poziom kultury w społe-
czeństwie, ponadto potrzeby edukacyjne poszczególnych środowisk spo-
łecznych są różne. Starali się również zagwarantować Kościołowi i ducho-
wieństwu większy wpływ na proces nauczania i wychowania.

58 S . Mauersberg, Sejm Nauczycielski (14–17 kwietnia 1919 r.), „Rozprawy z Dzie-
jów Oświaty” 1980, t. XXIII, s. 143; B. Grześ, Związki nauczycielskie wobec reformo-
wania ustroju szkolnego w Polsce w latach 1919–1939, cz. III, „Przegląd Historyczno- 
-Oświatowy” 2002, nr 1–2, s. 56–57. 

59 S . Mauersberg, Sejm Nauczycielski, s. 146.
60  Ibidem.
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Projekt szkoły powszechnej przedstawiony przez ks. J. Gralewskiego 
wzbudził duże obiekcje (kontrowersje) i niezadowolenie w lewicowym 
środowisku nauczycielskim reprezentowanym na Sejmie przez H. Rowida, 
Zygmunta Nowickiego czy S. Sempołowską. Stali oni na stanowisku 
wzmocnienia społecznego rangi szkoły powszechnej. Według nich tylko 
nauka w szkole powszechnej oraz realizowane w trakcie niej programy 
winny być podstawą do podjęcia nauki w szkole średniej61. Rowid, kry-
tykując projekt ks. Gralewskiego, stwierdził, iż szkoła powszechna winna 
być jednakową i siedmioletnią, by dopiero po ukończeniu jej można było 
wstępować do innych szkół, a mianowicie średnich62.

W  trakcie obrad przedstawiciele MWRiOP, Z.  Gąsiorowski oraz 
M. Reiter, przedstawili zmiany dotyczące wcześniej zaprezentowanego 
projektu w kwestii organizacji i programu szkoły powszechnej. Mocno 
zaakcentowali zasadę jej powszechności, obowiązkowości i bezpłatno-
ści oraz jednolitości programowej szkół miejskich i wiejskich. Szkoła po-
wszechna 7-letnia miała być tworzona wszędzie tam, gdzie w obwodzie 
szkolnym o promieniu 3 km było powyżej 50 dzieci w wieku szkolnym; 
w obwodach o mniejszej liczbie dzieci miały być zakładane przejściowo 
szkoły codzienne 4-letnie z 3-letnią nauką uzupełniającą, podawaną 2–3 
razy w tygodniu, lub szkoły 5-letnie z 2-letnią nauką uzupełniającą. Przy-
jęta została również zasada, iż jeden nauczyciel nie może uczyć jednora-
zowo więcej niż 50 uczniów63. W ich wystąpieniu nie zaistniał problem 
szkoły wydziałowej. 

W ramach dyskusji do wystąpienia przedstawicieli MWRiOP usto-
sunkował się H. Rowid, który uważał, że w istniejącej rzeczywistości spo-
łecznej i ekonomicznej należy tworzyć na razie rzadszą sieć szkół dwu-
izbowych, z dwoma nauczycielami i 7-letnią nauką codzienną64. Ponadto 
przedstawiciele lewicowej części środowiska nauczycieli uważali, iż naj-
niżej zorganizowaną szkołą powszechną winna być szkoła o dwóch uczą-
cych. Zarówno nauczyciele szkół powszechnych, jak i średnich winni 

61  Ibidem, s 147.
62  O szkołę polską. Pierwszy Ogólnopolski Wielki Zjazd Nauczycielski w dniach 14, 15, 

16, 17 kwietnia 1919 roku w Warszawie, Lwów–Warszawa 1920, s. 45. 
63 S . Mauersberg, Sejm Nauczycielski…, s. 148.
64  Ibidem. 
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mieć taki sam poziom wykształcenia. Dodatkowo sprzeciwiali się uzależ-
nianiu szkoły powszechnej od duchowieństwa. 

Ostatecznie postawa na Sejmie przedstawicieli postępowych środo-
wisk nauczycielskich, także części administracji szkolnej oraz reprezen-
tantów nauki, doprowadziła do przyjęcia na ostatnim plenarnym posie-
dzeniu w zakresie szkolnictwa powszechnego następujących tez65:

1. Szkoła powszechna powinna być 7-klasowa, jednolita, bezpłatna 
i obowiązkowa. Obowiązek uczęszczania zaczyna dziecko po ukończeniu 
7. roku życia, w wyjątkowych wypadkach mające 6 lat.

2. Najniżej zorganizowaną szkołą powinna być szkoła o dwu klasach 
i dwu nauczycielach.

3. Szkoły wydziałowe powinny być instytucjami przejściowymi, 
i to tylko dla Śląska Cieszyńskiego.

Podczas tych obrad plenarnych opowiedziano się także za przyjmo-
waniem uczniów do szkoły średniej i zawodowej po ukończeniu pełnej 
7-letniej szkoły powszechnej.

Przyjmując powyższe tezy, Sejm Nauczycielski stanął na stanowisku 
jednolitej 7-letniej szkoły powszechnej, niepodzielnej na cykle programo-
we, wspólnej dla całej młodzieży. Podważył też w ten sposób koncepcję 
dualizmu szkolnego oraz dążył do opracowania narodowego i demokra-
tycznego systemu edukacji. 

Na Sejmie Nauczycielskim toczyła się również dyskusja nad koncep-
cją programową szkoły powszechnej. Szczególnie kontrowersyjnym pro-
blemem zaistniałym w trakcie debat Sejmu Nauczycielskiego był spór 
o nauczanie religii i o to, czy szkoła powinna być wyznaniowa, czy też 
międzywyznaniowa. Debata nad tą kwestią doprowadziła do sporu pod-
czas obrad Sejmu w sekcji szkolnictwa powszechnego. Przedstawiciele 
środowiska nauczycielskiego z Galicji, podobnie jak i reprezentanci by-
łego zaboru rosyjskiego uważali, że przyszła polska szkoła powszechna 
winna mieć charakter międzywyznaniowy, łączący nauczycieli i uczniów 
różnych wyznań. Odmienne poglądy prezentowali delegaci z byłego zabo-
ru pruskiego, którzy żądali, by szkoła powszechna była wyznaniowa, czy-
li gromadząca nauczycieli i uczniów tego samego wspólnego wyznania. 

65  B. Grześ, Związki nauczycielskie…, s. 56–57.
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Zauważyć można w ich stanowisku echo Kulturkampfu, w czasie którego 
pruskie prześladowania religii katolickiej i polskości doprowadziły do ści-
słego utożsamiania się ze sobą tych dwóch wartości. 

Ostatecznie po licznych dyskusjach delegaci przyjęli kompromisowe 
sformułowania, w których stwierdzili, że pierwiastek narodowy i religij-
no-moralny winien mieć należne sobie miejsce, a władze wyznaniowe 
kontrolują jedynie zgodność i metodę nauczania religii jako przedmiotu 
nauczania z zasadami wiary odpowiedniego wyznania66.

Należy także podkreślić, iż w trakcie obrad Sejmu Nauczycielskiego 
toczyła się dyskusja na temat kształcenia nauczycieli szkół powszechnych. 
Przyjęte zostały założenia, iż przygotowanie zawodowe nauczycieli szkół 
powszechnych winno obejmować kształcenie ogólne z zakresu średniej 
szkoły ogólnokształcącej oraz kształcenia zawodowego67. 

Sejm Nauczycielski mimo istnienia różnic w poglądach jego uczest-
ników stał się pozytywnym wydarzeniem w perspektywie budowania 
polskiego sytemu szkolnego. Porozumienie się środowiska nauczycie-
li w zasadniczych kwestiach miało jednak wpływ na późniejsze decyzji 
MWRiOP, może mniej w sensie praktycznym, a bardziej w sferze moral-
nej, społeczno-politycznej68.

Znaczenie jego polegało na tym, że odegrał ogromną rolę w skrystali-
zowaniu się demokratycznej koncepcji rozwoju oświaty i szkolnictwa, wy-
rażającej zarówno obiektywne potrzeby państwa, jak i aspiracje i dążenia 
szerokich mas ludowych oraz poglądy i dążenia wszystkich sił postępowych 
w Polsce. Uchwały Sejmu Nauczycielskiego nie straciły nic ze swej aktualno-
ści do ostatnich dni II Rzeczypospolitej69.

Po zakończeniu obrad w zaistniałych warunkach społeczno-politycz-
nych prace nad koncepcją szkoły powszechnej i treściami programowymi 
nauczania kontynuowało MWRiOP. Istotną rolę w reformie szkolnictwa 
powszechnego w tym okresie odegrał T. Łopuszański, który pełnił w 1920 
roku funkcję ministra oświaty. Uważał on, że szkoła powszechna winna 

66  W takim duchu wypowiadała się większość delegatów. O szkołę polską, cz. III. 
67  J. Kulpa, Kształcenie nauczycieli…, s. 95.
68  J. Doroszewski, W 110-lecie Związku Nauczycielstwa Polskiego, „Przegląd Histo-

ryczno-Oświatowy” 2015, nr 3–4, s. 12–13.
69  W. Garbowska, Szkolnictwo powszechne…, s. 18.
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być organizacyjnie 7-klasowa, jednak w trakcie nauki w niej uczniowie 
powinni podlegać ocenie ich zasobu wiedzy: pierwszej ocenie po 2 la-
tach nauki, a drugiej po jej ukończeniu. Ocena pierwsza miała za zadanie 
określić grupę najzdolniejszej młodzieży, która miałaby możliwość przej-
ścia do 8-klasowego gimnazjum. Pozostali uczniowie powinni dalej uczyć 
się w szkole powszechnej. Druga ocena miała pomóc części uczniów uzy-
skać skierowanie do szkoły średniej.

Koncepcja T. Łopuszańskiego miała jednak wielu przeciwników, któ-
rzy uważali, że takie ocenianie to selekcja, celem której było ograniczenie 
dostępu do kształcenia młodzieży wiejskiej i robotniczej70. Zyskała ona 
zdecydowanie negatywną ocenę ze strony lewicowych działaczy oświa-
towych, między innymi M. Falskiego i S. Sempołowskiej, którzy uważa-
li, że projekt Łopuszańskiego tworzy szkołę klasową społecznie, przede 
wszystkim dla dzieci z rodzin zamożnych. 

Problematyka szkolna w sposób naturalny i zarazem szczególny zaist-
niała podczas prac nad zasadami przyszłej konstytucji państwa polskiego. 
Od maja 1919 roku do marca 1921 roku trwała ożywiona dyskusja na ła-
mach prasy, przeniesiona potem przez stronnictwa polityczne na teren 
Sejmu. Główne problemy, które pojawiły się w debacie konstytucyjnej, 
a dotyczyły oświaty, to: powszechność i bezpłatność nauczania, wprowa-
dzenie szkolnictwa wyznaniowego, rozdział na gruncie oświaty Kościo-
ła od państwa. Do toczącej się wokół zagadnienia szkolnictwa dyskusji 
szczególnie aktywnie włączały się organizacje nauczycielskie. W wyda-
nym memoriale Zarząd Główny ZPNSP domagał się zagwarantowania 
w konstytucji bezpłatnej nauki w szkołach państwowych wszystkich ty-
pów i stopni, ustalenia 7-letniego obowiązku szkolnego, nauki uzupełnia-
jącej do 17. roku życia włącznie, jednakowych kwalifikacji zawodowych 
dla nauczycieli szkół powszechnych i średnich. Wyrażany był również 
protest przeciwko próbie tworzenia w kraju szkół wyznaniowych, czego 
domagały się ugrupowania prawicowe i Kościół czy utworzone w Kra-
kowie 5–6 stycznia 1921 roku Stowarzyszenie Chrześcijańsko-Narodowe 
Nauczycielstwa Szkół Powszechnych (SChNNSP)

70  B. Nawroczyński, Polska myśl pedagogiczna, Warszawa 1938, s. 198; S. Michalski, 
Koncepcje sytemu…, s. 48.
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Ważonym wydarzeniem dla systemu szkolnego, w tym też szkolnictwa 
powszechnego, było uchwalenie w formie ustawy przepisów dotyczących 
ustroju władz szkolnych71. Regulowała ona kwestię organizacji MWRiOP 
oraz okręgowych i powiatowych władz szkolnych. Funkcję podstawowego 
organu sprawującego nadzór w terenie pełnił inspektor szkolny współpra-
cujący z powiatową radą szkolną. Władzę drugiej instancji stanowili kura-
torzy okręgów szkolnych. W tym okresie ustawa ta praktycznie dotyczyła 
ziem polskich byłego zaboru rosyjskiego.

Uchwalona 17 marca 1921 roku konstytucja w kilku artykułach poru-
szała sprawy oświatowe72. Nauka w zakresie szkoły powszechnej stawała 
się obowiązkowa dla wszystkich obywateli państwa oraz bezpłatna zarów-
no w szkołach państwowych, jak i samorządowych73. Wszystkie szkoły 
i zakłady wychowawcze publiczne i prywatne miały podlegać nadzoro-
wi państwa. Nauka religii była obowiązkowa dla dzieci i młodzieży do lat 
18. Nadzór nad jej nauczaniem należał do właściwego związku religijnego 
oraz państwowych władz szkolnych. Zawarte w konstytucji postanowie-
nia odnośnie do szkolnictwa miały istotne znaczenie w perspektywie dal-
szych w nim zmian74.

W  maju 1921 roku został zorganizowany III Zjazd ZPNSP oraz 
ZZNPSŚ określany często jako kontynuacja Sejmu Nauczycielskiego. 
W kwestii szkolnictwa powszechnego zjazd podjął uchwałę o społecznym 

71  Ustawa z dnia 4 czerwca 1920 r. o tymczasowym ustroju władz szkolnych (Dz.U. 
RP 1920, nr 50, poz. 304).

72  Ustawa z dnia 17 marca 1919 r. – Konstytucja Rzeczypospolitej Polskiej (Dz.U. 
RP 1919, nr 44, poz. 267); K. Trzebiatkowski, Szkolnictwo powszechne w Polsce w latach 
1918–1932, Wrocław 1970, s. 72; Z. Ruta, Szkolnictwo powszechne…, s. 26; S. Wołoszyn, 
Oświata i wychowanie w Polsce w latach 1918–1939 [w:] Oświata i wychowanie w Polsce 
Ludowej, red. W. Okoń, Warszawa 1968, s. 37; M. Kallas, Historia ustroju Polski X–XX w., 
Warszawa 1999, s. 315–316; W. Sieciński, Administracja szkolnictwa powszechnego i śred-
niego w II Rzeczypospolitej, „Studia Administracyjne” 2018, nr 10, s. 162–163.

73 A rtykuł 118 Konstytucji stwierdzał, iż w zakresie szkoły powszechnej nauka jest 
obowiązkowa dla wszystkich obywateli państwa, a art. 119 informował: Nauka w szkołach 
państwowych i samorządowych jest bezpłatna. Dz.U. RP, nr 44, poz. 267. Zob. B. Grześ, 
Związki nauczycielskie…, s. 57–58; F. Śliwiński, Organizacja szkolnictwa w Polsce współ-
czesnej, Lwów–Warszawa 1932, s. 47.

74 K . Trzebiatkowski, Szkolnictwo powszechne…, s. 72.
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propagowaniu idei jednolitej szkoły powszechnej poprzez organizowanie 
akcji Dzień Szkoły Powszechnej oraz zakładanie szkoły w każdej wsi75.

Oprócz wyżej wymienionych problemów oświatowych przedmiotem 
dyskusji zarówno w Sejmie, jak i poza nim były też inne kwestie, takie jak: 
budownictwo szkolne, organizacja szkół powszechnych, programy na-
uczania. Przygotowane zostały przez MWRiOP projekty ustaw dotyczące 
tych zagadnień. Trwająca jednak wojna z sowiecką Rosją, trudności eko-
nomiczne w kraju spowodowały, iż Sejm zaczął nad nimi pracować dopie-
ro na początku 1922 roku. 

W tym roku uchwalone zostały dwie ustawy dotyczące szkół po-
wszechnych. 17 lutego 1922 roku przejęto akty prawne: ustawę o zakła-
daniu i utrzymywaniu publicznych szkół powszechnych oraz ustawę 
o budowie publicznych szkół powszechnych76. Zasadniczym celem tych 
ustaw było przeniesienie obowiązku zakładania i utrzymywania szkół po-
wszechnych na samorządy gminne przy wsparciu finansowym państwa. 
Lokalne władze samorządowe zostały zobowiązane do zapewnienia dzie-
ciom będącym w obowiązku szkolnym właściwych warunków do nauki, 
szczególnie w zakresie bazy materialnej.

Ustawa z dnia 17 lutego 1922 roku o zakładaniu i utrzymywaniu pu-
blicznych szkół powszechnych zakładała, iż droga dziecka do szkoły nie 
powinna być dłuższa niż 3 km. Przeciętny promień obwodów szkolnych 
w Polsce wynosił 2,3 km, z czego w województwach centralnych – 2,2 km, 
we wschodnich – 3 km, w zachodnich – 2 km, w południowych – 2,1 km, 
w śląskim – 2,1 km77.

Ustawa uzależniała poziom organizacyjny szkoły od liczby dzieci za-
mieszkałych w obwodzie szkolnym, a stopień ich skupienia był najważ-
niejszą normą prawidłowo przewidzianej i zaprojektowanej sieci szkolnej. 
Przyjęte normy liczbowe decydujące o organizacji szkoły były wysokie. 
Liczba dzieci w obwodzie nie powinna być większa niż 650 ani mniejsza 
niż 40. Szkoła o jednym uczącym winna mieć co najmniej 60 uczniów, 
o dwóch nauczycielach – od 60 do 100. Każde następne 50 uczniów 
zwiększało liczbę nauczycieli o jednego. Pełna szkoła 7-klasowa mogła 

75  B. Grześ, Związki nauczycielski…, s. 59.
76 D z.U. RP 1922, nr 18, poz. 143 i 144.
77 K . Trzebiatowski, Problemy powszechności…, s. 67–68.
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być zorganizowana przy liczbie uczniów powyżej 300. Powiązanie stop-
nia organizacyjnego szkół z liczbą dzieci mieszkających w obwodzie spo-
wodowało, iż w rozproszonym terenie wiejskim powstawały przeważnie 
szkoły o jednym lub dwóch nauczycielach i co najwyżej 4–5-klasowym 
stopniu organizacyjnym.

W 1926 roku wydany został okólnik zmieniający nieco te zasady 
ze względu na ograniczone środki budżetowe. Stopień organizacyjny 
szkoły uzależniony miał być teraz nie od liczby wszystkich dzieci w wie-
ku szkolnym mieszkających na terenie danego obwodu szkolnego, ale tyl-
ko tych, które figurowały w spisie uczniów 1 grudnia. Zalecono ponad-
to likwidację niżej zorganizowanych szkół miejskich i tworzenie dla ich 
uczniów klas równoległych w większych placówkach.

17 lutego 1922 roku uchwalono także ustawę o budowie publicznych 
szkół powszechnych. Obowiązek dostarczenia odpowiedniego budynku 
na szkołę i mieszkania dla nauczycieli nałożono na gminę. 

Publicznym szkołom powszechnym, założonym zgodnie z obowiązują-
cymi przepisami, oraz nauczycielom tych szkół gmina jest obowiązana do-
starczyć odpowiedniego pomieszczenia, w szczególności zaś winna dostar-
czyć gruntów pod zabudowania, na boiska i ogrody szkolne, wznosić nowe 
budynki szkolne, mieszkalne i gospodarcze, lub przebudowywać odpowied-
nio do potrzeb budynki już istniejące. Obowiązkiem gminy jest również za-
opatrywanie szkół w całkowite urządzenia wewnętrzne78.

Trudna sytuacja finansowa samorządów i ogromne potrzeby zanie-
dbanego szkolnictwa czyniły to zadanie niezmiernie trudnym. Skarb 
Państwa miał udzielać dotacji w wysokości 50% kosztów79, a na pozostałą 
część przyznawane miały być długoterminowe pożyczki (zasiłek od sejmi-
ku). Ustawa szczegółowo określała wielkość działek przeznaczonych pod 
budowę szkół80.

Podsumowując powyższe rozważania, należy zauważyć, iż w latach 
1918–1922 ustalone zostały pierwsze podstawy prawne szkolnictwa po-
wszechnego, które bez większych praktycznie zmian przetrwały do 1932 

78 D z.U. RP 1922, nr 18, poz. 144, art. 1. 
79  Budowa szkół powszechnych, „Gazeta Urzędowa Powiatu Mławskiego” z 1 maja 

1922 r., R. II, s. 2.
80 D z.U. RP 1922, nr 18, poz. 144, art. 3. 
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roku. Szkolnictwo powszechne w tym okresie zmagało się z dużymi pro-
blemami zarówno natury politycznej, społecznej, jak i przede wszystkim 
materialnej. 

Ogromna bolączką był brak lokali szkolnych, wykwalifikowanych na-
uczycieli, podręczników, pomocy naukowych, sprzętu czy opału. Samo-
rządy lokalne dysponowały skromnymi środkami finansowymi, a pomoc 
finansowa władz państwa była niewielka, mimo iż w latach 1919–1922 
wydatki budżetu państwa na oświatę wzrosły z 3,6% w 1919 roku do 8,3% 
w 1922 roku81. Dodatkowo trudności pogłębiały istniejące w bazie mate-
rialnej duże dysproporcje między poszczególnymi regionami kraju, będą-
ce pozostałością po polityce zaborców. 

Bardzo trudnym problemem dla władz oświatowych był duży brak 
wykwalifikowanych kadr nauczycielskich. W roku 1922 około 38% na-
uczycieli w Polsce nie posiadało wykształcenia średniego. Na terenach 
ziem polskich byłego zaboru rosyjskiego tylko około 10% nauczycieli 
miało pełne kwalifikacje82. Natomiast pewną poprawę można było zauwa-
żyć w zakresie powszechności nauczania oraz stanu liczbowego szkolnic-
twa podstawowego. W roku 1922 wskaźnik realizacji obowiązku szkolne-
go wyniósł w Polsce już 65,1%, ale był to wynik jeszcze niezadawalającym, 
tym bardziej że w województwach wschodnich osiągnął zaledwie 36,4%83. 
Wzrosła co prawda także liczba szkół powszechnych, ale pod względem 
organizacyjnym przeważały nadal szkoły o jednym lub dwóch nauczycie-
lach. Na wsi były to szkoły dominujące. Szkoły wyżej zorganizowane na-
leżały do wyjątków.

W latach 20. w zasadzie wszystkie ugrupowania polityczne dostrze-
gały konieczność przeprowadzenia dalszej reformy systemu szkolnego. 
Już w roku 1925 Stanisław Grabski przedstawił taki projekt. W przypadku 
szkół powszechnych zaproponował teoretycznie funkcjonowanie 7-letniej 
szkoły, jednocześnie z podziałem na wiejskie i miejskie, które miały się 
różnić programami, metodami nauczania oraz wymogami co do pozio-

81  W. Garbowska, Szkolnictwo powszechne…, s. 20; J. Schoenbrenner, Walka o demo-
kratyczną…, s. 220–221.

82 K . Trzebiatowski, Szkolnictwo powszechne…, s. 101; W. Garbowska, Szkolnictwo 
powszechne…, s. 21.

83  W. Garbowska, Szkolnictwo powszechne…, s. 21.
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mu wykształcenia nauczycieli. Absolwenci szkoły powszechnej najwyżej 
zorganizowanej mogli podjąć naukę w szkole zawodowej, seminarium na-
uczycielskim bądź po sprawdzeniu kwalifikacji – w liceum wyższym. Re-
forma przewidywała także możliwość opuszczenia tej szkoły po 4 latach 
i kontynuowania nauki w liceum podzielonym na dwa 3-letnie człony: 
liceum niższe i wyższe.

Projekt S.  Grabskiego spotykał się z  dużą falą krytyki ze  wzglę-
du na swój selekcyjny charakter oraz w praktyce przyjęcie szkoły po-
wszechnej na poziomie 4 klas. Po licznych dyskusjach ostatecznie został 
wycofany84.

Zaprezentowanie projektu przez Grabskiego zmobilizowało środo-
wisko nauczycielskie, konkretnie Towarzystwo Nauczycieli Szkół Wyż-
szych, do opracowania własnego, do którego wykorzystało informacje 
uzyskane w wyniku ankiety ogłoszonej wśród nauczycieli. Projekt zakła-
dał zorganizowanie szkolnictwa, którego podstawą byłaby 7-letnia szkoła 
powszechna.

W tym samym okresie swoje założenia reformy szkolnictwa zaprezen-
tował M. Falski. Podstawą szkolnictwa winna być jego zdaniem szkoła po-
wszechna wysoko zorganizowana. Podobną do tej propozycji koncepcję 
szkolnictwa przedstawił również H. Radwan85. 

W latach 1925–1926 nastąpiła dalsza niewielka poprawa w zakresie 
wskaźnika powszechności nauczania. Wyniósł on w skali kraju 82,6%, 
przy czym w mieście 99,5%, a na wsi już 77,8%86. Pewnej poprawie uległa 
baza lokalowa oraz nastąpił wzrost liczby etatów nauczycielskich o 20%87. 
Zwiększeniu o 19% uległa też liczba szkół z wyższym stopniem organiza-
cyjnym, zaś liczba z najniższym zmniejszyła się o 13,7%88.

84 K . Trzebiatowski, Szkolnictwo powszechne…, s. 211–213.
85  W. Radwan, Postulaty w sprawie ustroju szkolnictwa w Rzeczypospolitej Polskiej, 

Warszawa 1925, s. 29. 
86  Szkoły powszechne Rzeczypospolitej Polskiej w roku szkolnym 1925/26. Stan z dnia 

1 grudnia 1925 r. Praca zbiorowa MWRiOP, Warszawa 1927, s. XXV; Mały Rocznik Staty-
styczny, Warszawa 1935, s. 202; W. Garbowska, Szkolnictwo powszechne…, s. 24.

87  M. Falski, Potrzeby szkolnictwa powszechnego w okresie wzmożonego wzrostu dzie-
ci, Warszawa 1929, s. XIX; W. Garbowska, Szkolnictwo powszechne…, s. 25.

88  Szkoły powszechne Rzeczypospolitej Polskiej w roku szkolnym 1925/26…, s. XLIII; 
W. Garbowska, Szkolnictwo powszechne…, s. 25.
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Po zamachu majowym J. Piłsudskiego w 1926 roku nowy minister 
WRiOP, Kazimierz Bartel, przy wsparciu ZPNSP oraz ZZNPSŚ w exposé 
wygłoszonym 19 lipca 1926 roku zadeklarował 7-letnią szkołę powszech-
ną oraz możliwość podjęcia nauki w gimnazjum przez uczniów kończą-
cych kl. VI szkoły powszechnej89.

Już w latach 1926–1927 czynione były próby wprowadzenia w pol-
skim systemie oświaty zmian, których autorem był Janusz Jędrzejewicz, 
późniejszy twórca ustawy z 1932 roku90. Zaproponował wówczas 7-letnią 
szkołę powszechną, która miała być obowiązkowa dla wszystkich dzieci 
w wieku 7–14 lat.

W wrześniu 1927 roku po okresie politycznej walki pomiędzy spo-
łecznymi i nauczycielskimi ugrupowaniami lewicowymi i prawicowymi 
kolejny minister WRiOP, Gustaw Dobrucki, zaproponował nowy pro-
jekt ustroju szkolnego. Zakładał on przyjęcie 7-letniej szkoły powszech-
nej za podstawę systemu szkolnego91. Do czasu zorganizowania właści-
wej sieci szkół 7-klasowych przy szkołach niżej zorganizowanych winny 
być prowadzone kursy uzupełniające dające możliwość podjęcia nauki 
w szkole średniej. Projekt Dobruckiego został dobrze przyjęty przez śro-
dowisko nauczycielskie, jednak nie miał charakteru oficjalnego i pozostał 
tylko jego prywatnym pomysłem. 

Pewne działania dotyczące jednolitości szkolnej podjął minister 
WRiOP Kazimierz Świtalski. 2 stycznia 1929 roku wydał on rozporzą-
dzenie w sprawie ujednolicenia planów godzin i programów nauczania 
w wyższych klasach 7-klasowych szkół powszechnych (kl. V–VII) oraz 
niższych klasach gimnazjum (kl. I–III)92. Sytuacja taka miała ułatwić 
przechodzenie absolwentom kl. VII szkoły powszechnej do kl. IV gimna-

89  W. Araszkiewicz, Geneza ustaw z roku 1932 o szkolnictwie państwowym i po-
wszechnym, „Przegląd Historyczno-Oświatowy” 1971, nr 4, s. 555.

90  J. Ryba, Reforma Janusza Jędrzejewicza i jej wpływ na nauczanie języków klasycz-
nych, „Iuvenilia Philologorum Cracoviensium”, t. IV, za: „Źródła Humanistyki Europej-
skiej” 2011, nr 4, s. 48.

91 S . Mauersberg, Udział ruchu nauczycielskiego w budowie podstaw ustroju szkolne-
go w Drugiej Rzeczypospolitej, „Przegląd Historyczno-Oświatowy” 1995, nr 1–2, s. 18–
19; Ustawa o ustroju szkolnictwa (Projekt komisji, powołanej przez ministra Wyznań 
Religijnych i Oświecenia Publicznego), Warszawa 1927, s. 3, 29. 

92 D z. Urz. MWRiOP 1929, nr 1, poz. 1, 2.
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zjum. W praktyce niewiele ona zmieniła, gdyż w gimnazjach brakowało 
wolnych miejsc.

Kolejny minister WRiOP, Sławomir Czerwiński, nie podjął działań 
dotyczących kwestii organizacyjnych, koncentrując się na problematyce 
wychowania państwowego. Natomiast prace nad zmianami ustrojowymi 
zostały zainicjowane przez ministra J. Jędrzejewicza.

Od 1931 roku ze względów oszczędnościowych możliwe było tzw. 
nietypowe łączenie oddziałów w komplety, co doprowadziło do dalsze-
go skomplikowania sytuacji i oczywiście pogorszenia warunków pracy93.

Przygotowanie do wprowadzenia nowej reformy szkolnictwa odbywa-
ło się w warunkach niezwykle trudnych. Wynikało to przede wyzyskiem 
z dwóch powodów. Jednym z nich był brak środków finansowych zwią-
zany z kryzysem gospodarczym lat 1929–1936, powodujący znaczne nie-
dostatki materialne w bazie szkolnej. Niepodległa Polska mająca trudno-
ści ekonomiczne spowodowane spadkiem produkcji przemysłowej oraz 
ogólnym pogorszeniem się sytuacji materialnej i warunków życia społe-
czeństwa, zarówno w mieście jak i na wsi, nie była w stanie zabezpieczyć 
właściwych środków na szkolnictwo.

Innym powodem trudności w rozwoju szkolnictwa był nadal brak 
wykwalifikowanej kadry pedagogicznej oraz napływ, szczególnie do szkół 
powszechnych, dzieci z niezwykle dużych liczebnie roczników powojen-
nych. W połączeniu z trudnościami wynikającymi z braku dostatecznej 
liczby budynków szkolnych powodowało to zahamowanie procesu pod-
noszenia stopnia organizacyjnego szkół powszechnych, wzrost liczby 
dzieci pozostających poza szkołą i tym samym obniżanie się procesu upo-
wszechniania nauczania. 

Projekt ustawy o ustroju szkolnictwa został przygotowany w dość 
krótkim czasie. Po uzyskaniu poparcia ZNP Sejm uchwalił go 11 marca 
1932 roku jako ustawę o ustroju szkolnictwa94. Jej przyjęcie było sukcesem 
jej autora, ministra oświaty J. Jędrzejewicza. Był to pierwszy po wojnie 

93 S . Dańcewicz, Szkoły „niżej zorganizowane” a szkoły I i II stopnia, „Oświata i Wy-
chowanie” 1934, z. 6–7, s. 297–299.

94 D z.U. RP 1932, nr 38, poz. 389, s. 639–645; W. Garbowska, Szkolnictwo powszech-
ne…, s. 61; J. Sadowska, Ku szkole na miarę Drugiej Rzeczypospolitej. Geneza, założenia 
i realizacja reformy jędrzejewiczowskiej, Białystok 2001, s. 95–112.
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dokumentem, który kompleksowo rozstrzygał kwestie ustroju szkolnego, 
w tym również szkolnictwa powszechnego. Należy podkreślić, iż w tym 
okresie reforma szkolnictwa, w tym szkoły powszechnej, była oczekiwana 
zarówno przez społeczeństwo, jak i środowiska nauczycielskie. W przy-
padku szkoły powszechnej nie miała ona na celu wprowadzania zmian 
w jej strukturze organizacyjnej, gdyż istnienie szkoły 7-klasowej było bez-
dyskusyjne, natomiast było to dążenie do wzmocnienia jej znaczenia oraz 
charakteru. 

W zakresie szkolnictwa powszechnego ustawa potwierdziła zatem ist-
nienie szkoły 7-letniej, ale mającej 3-stopniowy podział szkół, w których 
obowiązywały trzy poziomy programowe. Nauka we wszystkich szkołach 
powinna trwać 7 lat, ale w szkole I stopnia realizowano program 4 klas, 
w szkole II stopnia – 6 klas, a w szkole III stopnia – 7 klas. Miała ona 
dać na poziomie, odpowiadającym wiekowi i rozwojowi dziecka, potrzebne 
ogółowi obywateli jednolite podstawy wychowania i wykształcenia ogólnego 
oraz przygotowanie społeczno-obywatelskie z uwzględnieniem potrzeb życia 
gospodarczego95.

Tak sformułowana ustawa w swoich założeniach utrwalała zasadę 
funkcjonowania szkół o różnych stopniach organizacyjnych. Program 
I stopnia obejmował elementarny zakres wykształcenia ogólnego, II sto-
pień miał za zadanie rozszerzać i pogłębiać wykształcenie szczebla I, 
natomiast III stopień winien dostarczać wiedzę w zakresie społeczno- 
-obywatelskim i gospodarczym.

Wszystkie poziomy programowe w pełnym zakresie były realizowa-
ne tylko w klasach jednorocznych szkoły powszechniej III stopnia, nato-
miast szkoła stopnia II realizowała pierwszy i drugi poziom programowy 
i najważniejsze założenia poziomu trzeciego, a szkoła stopnia I realizowa-
ła tylko pierwszy poziom programowy oraz najbardziej istotne kwestie 
poziomu drugiego i trzeciego96.

Ustawa w zakresie szkoły powszechnej wprowadzała 7-letni obowią-
zek nauki rozpoczynający się w tym roku kalendarzowym, w którym 
dziecko kończyło 7 lat. Minister WRiOP mógł skrócić obowiązek do lat 
6 lub przedłużyć go do lat 8, jednak w trudnej sytuacji gospodarczej Pol-

95 A rt. 6 ust. 3 ustawy o ustroju szkolnictwa.
96 A rt. 11 ust. 2, art. 12 ustawy o ustroju szkolnictwa.
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ski było to nierealne. Od realizacji obowiązku szkolnego mogły zostać 
zwolnione dzieci upośledzone w rozwoju fizycznym lub umysłowym oraz 
mające utrudniony dostęp do szkoły. Obowiązek szkolny mógł być reali-
zowany poprzez pobieranie nauki w publicznej szkole powszechnej lub 
innej oraz w domu. Obowiązkiem ministra było ustalenie warunków, któ-
re pozwalały na jego wypełnianie poza publiczną szkołą powszechną97.

Ustawa w momencie jej uchwalenia stała się przedmiotem znacznej 
krytyki ze strony opozycji politycznej i części środowiska nauczyciel-
skiego. Uważano, że wprowadzenie w zakresie organizacji trzech stopni 
na poziomie szkoły powszechnej jest jej słabym elementem. Trudna sytu-
acja ekonomiczna kraju powodowała, że szczególnie na wsi tworzone były 
szkoły powszechne najniżej zorganizowanej, co skutkowało przy ówcze-
snej strukturze społecznej ograniczaniem znacznej liczbie dzieci wiejskich 
dostępu do kontynuacji nauki. Duże trudności merytoryczne sprawiała 
również nauczycielom realizacja niepełnych poziomów programowych. 

Próbując złagodzić ostrze tej krytyki, władze ministerialne w roku 
1937 wydały okólnik nr 71 w sprawie ułatwienia uczniom szkół po-
wszechnych stopnia I i II przechodzenia i uczęszczania do szkół wyższego 
stopnia lub innego typu98. 

Analizowana ustawa dokonywała także znacznych zamian w systemie 
kształcenia nauczycieli szkół powszechnych99. Pojawiły się dwie możliwo-
ści uzyskiwania przez nich kwalifikacji. Jedna z nich to 3-letnie liceum 
pedagogiczne, które programowo oparte zostało na gimnazjum. Druga 
możliwość to 2-letnie pedagogia bazujące z kolei na programie liceum 
ogólnokształcącego. Do liceum pedagogicznego dostęp miała mieć mło-
dzież po ukończeniu gimnazjum i 16 lat, do pedagogium – po ukończe-
niu 18. roku życia i posiadająca maturę100. 

Ustawa o ustroju szkolnictwa z 1932 roku, dość często krytykowa-
na, nie była pozbawiona jednak cech pozytywnych. Jej plus to przede 
wszystkim unifikacja na terenie kraju ustroju i organizacji szkolnictwa 

97 A rt. 7 ust. 2, art. 8, 9, art. 6 ust. 3 ustawy o ustroju szkolnictwa.
98 D z. Urz. MWRiOP 1937, nr 9, poz. 310.
99  W. Garbowska, Jędrzejewiczowska ustawa szkolna z 1932 roku, „Rozprawy z Dzie-

jów Oświaty” 1969, t. XII, 12, s. 129.
100 A rt. 40, 41, 44 ustawy o ustroju szkolnictwa.
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powszechnego, wprowadzenie jednolitych przepisów prawnych101. Było 
to więc wdrożenie faktycznej powszechności szkoły podstawowej i ozna-
czało znaczny krok w kierunku ujednolicenia polskiego systemu oświa-
ty. Zmiany, które wprowadziła ustawa, zarówno organizacyjne, jak i pro-
gramowe, sprzyjały realizacji w programach szkoły powszechnej zadań 
z zakresu kształtowania tożsamości narodowej oraz bytu państwowe-
go102. Założenia te są widoczne w uchwalonym w 1933 roku Statucie szkół 
powszechnych103.

Połowa lat 30., szczególnie od roku szkolnego 1936/1937, przyniosła 
pozytywne zamiany w zakresie szkolnictwa. Nastąpiła poprawa sytuacji 
ekonomicznej w kraju oraz spadał wskaźnik wzrostu liczby dzieci w wie-
ku obowiązku szkolnego. Wpłynęło to na poprawę organizacyjną szkol-
nictwa powszechnego oraz jego ustabilizowanie.

Dalsze zamiany w szkolnictwie, które zachodziły już w trakcie realiza-
cji reformy, miały na celu większe podporządkowywanie szkolnictwa wła-
dzy państwowej. 4 lipca 1933 roku prezydent RP, Ignacy Mościcki, wydał 
rozporządzenie o organizacji obwodów szkolnych dające szerokie kompe-
tencje i uprawnienia inspektorom szkolnym104..Natomiast 23 lutego 1939 
roku uchwalona została ustawa o samorządzie szkolnym, która w swoich 
założeniach likwidowała tradycyjną odrębność samorządu szkolnego105. 
Wybuch działań wojennych stanął na przeszkodzie jej realizacji. Zapo-

101  L. Grochowski, Szkoła polska na tle europejskim 1918–1939, „Rozprawy z Dzie-
jów Oświaty” 1990, t. XXXIII, s. 229–230; E. Magiera, Obowiązki kierownika szkoły po-
wszechnej w Polsce w latach 1932–1939 w świetle zaleceń centralnych władz oświatowych, 
„Uniwersytet Humanistyczno-Przyrodniczy im. Jana Długosza w Częstochowie. Pedago-
gika” 2018, t. XXVII, nr 1, s. 390. 

102  T. Hejnicka-Bezwińska, Praktyka edukacyjna w warunkach zmiany kulturowej 
(w poszukiwaniu logiki zmian), Warszawa 2015, s. 88, 151–152. 

103 Z asadniczy tekst Statutu publicznych szkół powszechnych 7-letnich ogłosiło 
MWRiOP w Warszawie 21 listopada 1933 r. (Dz. Urz. MWRiOP 1933, nr 14, poz. 194), 
a zmiany 30 października 1935 r. (Dz. Urz. MWRiOP 1935, nr 11, poz. 192); Statut pu-
blicznych szkół powszechnych. Wstęp i przypisy bibliograficzne S. Łącka, Lwów 1939. 

104 D z.U. RP 1933, nr 70, poz. 690.
105 D z.U. RP 1939, nr 16, poz. 93; J. Mizgalski, Samorząd oświatowy okresu II Rze-

czypospolitej w świetle podstawowych aktów prawnych, „Prace Naukowe Wyższej Szko-
ły Pedagogicznej w Częstochowie” 1994, Pedagogika, z. 5, s. 99–100; M. Pęcherski, 
M. Świątek, Organizacja oświaty…, s. 205–210.
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czątkowała ona jednak proces zasadniczych zmian w zarządzaniu oświatą 
w terenie, które dotyczyły najszerszych mas społeczeństwa w warunkach 
polskich, będąc jednym z przejawów budowania tożsamości narodowej. 
Proces organizowania szkolnictwa powszechnego w dużej mierze uza-
leżniony był od sytuacji politycznej, poglądów i stanowisk ugrupowań 
rządzących oraz reakcji niejednolitego, także politycznie, środowiska na-
uczycielskiego. Często miał charakter żywiołowy i spontaniczny. Doty-
czył najszerszych mas społeczeństwa, co powodowało, iż w ówczesnych 
trudnych warunkach ekonomicznych mimo oczekiwań pozwalał tylko 
na tworzenie szkół niżej zorganizowanych. 

Podsumowując powyższe rozważania, należy zaznaczyć, iż głównymi 
problemami niepodległej Polski w zakresie szkolnictwa były: jego una-
rodowienie, upowszechnienie oraz ujednolicenie. Aby tego dokonać, na-
leżało doprowadzić do zintegrowanie trzech różnych systemów oświaty 
odziedziczonych po zaborcach. Problemy te są zauważalne w koncepcjach 
szkolnictwa tworzonych zarówno przez czynniki społeczno-polityczne, 
środowisko nauczycielskie, jak i centralne władze państwowe. Oświata 
była wartością, która niwelowała pozostające jeszcze niechęci i obojętno-
ści mieszkańców poszczególnych byłych ziem pozaborowych wobec sie-
bie, stanowiła więc dla polskiego społeczeństwa istotny element procesu 
integracyjnego i unifikacyjnego.

Dyskusje i rozmowy dotyczące szkolnictwa powszechnego w środo-
wisku nauczycieli oraz gremiów społeczno-politycznych były prowadzo-
ne praktycznie przez cały okres istnienia II Rzeczypospolitej. Zwykle sta-
wały się bardziej emocjonalne w momencie prac nad projektami ustaw 
oraz w trakcie ich uchwalania i nie kończyły się nawet po ich uchwaleniu. 
Zasadniczą kwestią tych sporów i polemik była istota jednolitej szkoły 
powszechnej oraz jej stosunek do szkoły średniej. W Polsce na ogół pra-
wie wszyscy mienili się zwolennikami idei jednolitości szkoły, ale też prawie 
każdy inaczej to hasło rozumiał106.

W  II  Rzeczypospolitej szkolnictwo powszechne przeszło szereg 
zmian, które były uwarunkowane istniejącą w danym momencie sytu-
acją polityczną oraz gospodarczą. Jego charakter był wynikiem dążenia 

106 S . Mauersberg, Komu służyła szkoła w Drugiej Rzeczypospolitej? Społeczne uwa-
runkowania dostępu do oświaty, Wrocław 1988, s. 17.
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do wprowadzenia rozwiązań, które korelowałyby z aktualnymi potrzeba-
mi społeczeństwa. Dotyczyło to przede wszystkim budowania tożsamości 
narodowej, tworzenia społeczeństwa obywatelskiego, które w ramach po-
staw propaństwowych potrafiłoby utożsamiać własne interesy indywidu-
alne z interesami ogólnospołecznymi.



Rozdział II

Idee i założenia procesu wychowawczego

Wychowanie polskie winno zdobyć się na wielkie 
podniesienie ducha publicznego, stworzyć głęboką koncepcję obywatela

kraju i obmyśleć konsekwentny system wcielania jej w życie1.
Władysław Marian Borowski

W Polsce przez cały okres dwudziestolecia międzywojennego szcze-
gólnie ważną rolę w procesie nauczania zarówno szkół powszechnych, jak 
i średnich odgrywały zagadnienia wychowawcze i opiekuńcze. 

Wychowanie pokolenia w okresie powojennym jest rzeczą trudną, waż-
ną i odpowiedzialną. Żaden naród nie przebył tylu klęsk w czasie wielkiej 
wojny, co nasz. Wszak pożar jej ogarnął prawie wszystkie zakątki naszej 
ziemi, zostawiając po sobie nie tylko zniszczenia materialne, ale i moralne2.

Przedwojenna polska szkoła uważała za swój główny cel wychowywa-
nie dzieci i młodzieży z jednej strony na świadomych narodowościowo 
obywateli, z drugiej zaś obywateli mających silne poczucie swych obo-
wiązków wobec własnego kraju. Odzyskanie niepodległości stworzyło 
szansę dla propagowania ideałów wychowania mniej lub bardziej zwią-
zanych z kwestią tożsamości narodowej, która była eksponowana w życiu 
społecznym i politycznym kraju przez wielu polityków, ludzi nauki i kul-
tury oraz osoby duchowne. Szkoła, realizując cele wychowawcze, miała 
za zadanie bazować przede wszystkim na kulturze polskiej, której zada-
niem było tworzenie nowych, własnych wartości narodowych. Odpowia-
dała za rozwój uczuć patriotycznych i społecznych uczniów oraz za przy-
stosowanie ich do społecznego współżycia, do wyrabiania świadomego 
stosunku do spraw państwowych i społecznych. 

Powstająca po uzyskaniu niepodległości polska szkoła, zarów-
no powszechna, jak i średnia, w kwestii wychowania w dużej mie-
rze będzie czerpała z galicyjskiego modelu wychowawczego. Wynikło 

1  W.M. Borowski, Ogólne zarysy wychowania narodowego, Warszawa 1918, s. 1–2.
2  J.K. Króliński, Wychowawstwo w szkole polskiej, Lwów 1924, s. 1.
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to z faktu, iż autonomiczna Galicja poprzez uzyskanie swobody języ-
kowej zapewniła środowisku nauczycielskiemu w miarę legalny roz-
wój działalności oświatowej oraz prowadzenie dyskusji nad kształtem 
przyszłego polskiego szkolnictwa, w tym – co jest istotne – jego założeń 
wychowawczych.

Ponadto atutem Galicji było posiadanie największej liczby nauczycie-
li wykształconych w języku polskim. Należy również zauważyć, że często 
nauczyciele ci swoją narodową działalność prowadzili już w autonomicz-
nej Galicji, szczególnie intensyfikując ją na przełomie XIX i XX wieku 
oraz w trakcie działań wojennych, wzmacniając ją wyraźniej pod ich ko-
niec, mając w perspektywie odzyskanie niepodległości przez Polskę.

Dla wielu pedagogów galicyjskich problematyka wychowania należa-
ła do istotnych. W jej założeniach przejawiały się takie elementy, jak pa-
triotyzm, tożsamość narodowa, sprawiedliwe społecznie prawa obywatel-
skie, poszanowanie osobowości uczniów oraz ich zdrowia czy współpraca 
z rodzicami. Nauczyciele galicyjscy oprócz założeń ideowych wypraco-
wali również liczne formy pracy wychowawczej, które będą istotne w re-
alizacji wychowania narodowego i obywatelskiego3. Korzystając z tego 
dorobku, w latach 1918–1922 zostały ustalone założenia ideowe wycho-
wania w szkolnictwie, które w mniej lub bardziej oficjalny sposób prze-
trwały bez istotnych zmian do końca II Rzeczypospolitej.

Mając na uwadze szkoły powszechne, należy zauważyć, iż ich dzia-
łania wychowawcze w tym okresie były zawsze integralną częścią pracy 
szkoły i miały na celu wzbudzanie u uczniów jako przyszłych obywateli 
przeświadczenie, że ich czyny służą państwu, które jest dobrem wspól-
nym. W takim też duchu rozumianym jako dobro planowane cele wy-
chowawcze nauczyciele osiągali z jednej strony poprzez realizację celów 
zawartych w programach nauczania, a z drugiej – przez organizowanie 
różnych form pracy pozalekcyjnej i pozaszkolnej. Wdrażając idee naro-
dowe i obywatelskie, kładli nacisk na formowanie ich w sferze religijnej, 
moralnej, umysłowej oraz fizycznej.

3  J. Falkowska, Myśl wychowania narodowego w Galicji okresu autonomii. Twór-
cy i idee, Toruń 2013. Autorka w sposób konstruktywny i merytoryczny przedstawiła 
problem kształtowania się galicyjskiego wychowania narodowego, jego wartości, form, 
twórców oraz znaczenia dla tego typu wychowania w II Rzeczypospolitej.
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Idee wychowawcze były postulowane przez środowisko nauczyciel-
skie, polityków różnych opcji politycznych, działaczy społecznych, ów-
czesnych twórców myśli pedagogicznej, instytucje naukowe oraz przed-
stawicieli Kościoła katolickiego. 

Niezależnie od kreatora danej idei duży nacisk kładziono na rolę pa-
triotyzmu w wychowaniu, kształtowanie tożsamości historycznej oraz 
poczucia obowiązków obywatelskich na rzecz dobra państwowego. W ra-
mach programowych ówczesnych modeli wychowania akcentowane były 
mniej lub bardziej konkretne wartości. Model narodowy (1918–1926), 
określany jako kierunek narodowo-chrześcijański, kładł nacisk na patrio-
tyzm, kulturę narodową oraz religię, następnie państwowy (1926–1939), 
określany jako kierunek demokratyczno-obywatelski, na dobrego obywa-
tela szanującego swoje państwo4. Należy również pamiętać, iż przez cały 
okres dwudziestolecia międzywojennego w wychowaniu Kościół katolic-
ki akcentował idee dobrego chrześcijanina. Ponadto także patriotyzm był 
wartością, która w działalności wychowawczej szkół zawsze istniała nie-
zależnie od modelu wychowania5.

W okresie II Rzeczypospolitej pierwszą koncepcją (modelem) wycho-
wawczą była idea wychowania narodowego kreowana przez Narodową 
Demokrację6. Zdefiniował ją Lucjan Zarzecki, który uważał, że w zakre-
sie wychowania szkoła polska winna opierać się na tradycji narodowej, 
a z drugiej strony wychowani w tym duchu uczniowie mają obowiązek 
tę tradycję pomnażać7. Pisał: Państwo reprezentuje moc wykonawczą na-
rodu, jego siłę organizacyjną, ekspansję, spójność wewnętrzną, technikę ży-
cia zbiorowego. Stąd, będąc koniecznym, niezbędnym czynnikiem we wsze-
lakich szerszych przejawach narodowego życia, dając im, że tak powiem, 
ciało i krew, czerpie jednakże swe siły twórcze, swą psychiczną tężyznę 

4  F.W. Araszkiewicz, Ideały wychowawcze Drugiej Rzeczypospolitej, Warszawa 
1978, s. 84; H. Konopka, Spór o oblicze ideowo-polityczne szkoły polskiej 1918–1939 [w:] 
H. Konopka, H. Wójcik-Łagan, A. Stępnik, Problemy edukacji historycznej i obywatel-
skiej młodzieży w latach 1918–1939, Warszawa 1986, s. 15.

5 A . Landau-Czajka, Socjalizacja obywatelska dzieci i młodzieży, http://rcin.org.pl 
(29.08.2022), s. 162.

6  J. Draus, R. Terlecki, Historia wychowania, t. II: Wiek XIX i XX, Kraków 2005, 
s. 291.

7  Ibidem, s. 292.
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z bardziej wewnętrznych stron tego życia. Naród może być bez państwa, 
lecz państwo w cywilizacji zachodniej nie może być bez narodu8.

Sama idea narodowa w wychowaniu była echem romantyzmu. W za-
uważalny sposób zaakcentował ją w swoich poglądach Karol Libelt9. Po-
nadto lwowskie czasopismo „Szkoła”10 zamieszczało na swoich łamach 
wiele artykułów, które poruszyły rolę ideałów narodowych w wychowa-
niu. Szkoła w działaniach wychowawczych nie powinna tracić tych cech 
rodzimych, na których polega cała jej praktyczna pożyteczność wobec naro-
du i państwa11. Autorzy publikacji zamieszczanych w „Szkole” przy okazji 
propagowania wartości wychowania narodowego poddawali także kry-
tyce tych pedagogów, którzy ulegali modzie obcych idei edukacyjnych 
i wychowawczych12. 

Do grona autorów, którzy pisali na temat znaczenia wartości naro-
dowych w wychowaniu, należy zaliczyć: Zygmunta Balickiego, Edwarda 
Gabryelskiego czy i Izę Janke. Podkreślali oni w swoich artykułach waż-
ną rolę, jaką winno odgrywać wychowanie nastawione na przygotowanie 
młodego człowieka do wypełniania obowiązków wobec narodu i państwa. 
Zadaniem szkoły powinno być rozwijanie w wychowankach znaczenia 
takich wartości, jak dobro, prawda, piękno, sprawiedliwość i patriotyzm. 
Wszystkie one winny być przepełnione duchem religijności. Akcentowali 
oni ponadto rolę i znaczenie dorobku Komisji Edukacji Narodowej prze-
kazanego narodowi jako swoisty testament13. Powinnością wobec przy-
szłości było natomiast wychowanie narodu samego jako jednolitego, potęż-
nego organizmu do spełniania wielkich zadań dziejowych, które go czekają14.

Poglądy na temat wychowania narodowego przedstawiał również 
Mieczysław Baranowski. Podkreślał on znaczenie domu rodzinnego 

  8  L. Zarzecki, Teoria osobowości i wychowania [w:] Wychowanie narodowe. Studia 
i szkice, red. Z. Wasilewski, W. Wąsik, Warszawa 1926, s. 288.

  9 K . Libelt, O miłości Ojczyzny, Warszawa 1907.
10 A . Wałęga, Dziedzictwo polskiej teorii i praktyki pedagogicznej na kartach „Szkoły” 

[w:] Polskie dziedzictwo pedagogiczne. Rozważania o ideach i instytucjach, red. J. Falkow-
ska, Toruń 2016, s. 59; J. Falkowska, Myśl wychowania…, s. 73.

11 A . Karbowiak, Polskie czasopisma pedagogiczne, Warszawa 1912, s. 35.
12 A . Wałęga, Dziedzictwo polskiej…, s. 62–63.
13 Z . Balicki, Zasady wychowania narodowego, „Szkoła” 1910, nr 2, s. 65.
14  Ibidem.
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w procesie wychowania. Uważał, że każde dziecko, gdy dorośnie i nieza-
leżnie, na jakim stanowisku będzie, powinno pracować dla dobra kraju 
rodzinnego i dla dobra swego narodu15. 

Rolę nauczycieli szkoły ludowej w procesie wychowania narodowe-
go zaznaczał Edward Gabryelski. Według niego nauczyciel, odpowied-
nio ukierunkowując wychowanie w teraźniejszości, działa z korzyścią dla 
przyszłości narodu16. 

Poglądy wymienionych pedagogów i publicystów zamieszczane na ła-
mach pisma „Szkoła”17 wywarły znaczny wpływ na koncepcje wychowa-
nia kształtujące się w latach 20. XX wieku w polskim systemie oświato-
wym. Były one bliskie politykom organizującym polską państwowość. Ich 
wdrażanie spajało społeczeństwo rozbite działaniami zaborców i wpływa-
ło na budowę tożsamości narodowej.

W okresie poprzedzającym wybuch I wojny światowej idee narodo-
we głosili także między innymi: Aleksander Świętochowski, Bolesław 
Prus, Piotr Chmielowski i Stanisław Prusa-Szczepanowski18. Ten ostat-
ni uważany jest za jednego z pierwszych twórców pedagogiki narodowej 
na ziemiach polskich19. Jego poglądy miały istotny wpływ na późniejszy 
rozwój i dalsze kształtowanie się wartości narodowych w polskiej myśli 
pedagogicznej20. 

Duży wpływ na idee wychowania narodowego miały tworzące się par-
tie polityczne i ich działacze, przede wszystkim Zygmunt Balicki i Roman 

15  M. Baranowski, Wychowanie powinno być narodowe, ale powinno zwalczać przy-
wary narodowe, „Szkoła” 1898, nr 1, s. 4.

16  E. Gabryelski, O wychowaniu narodowym i o posłannictwie nauczycielstwa ludo-
wego, „Szkoła”1895, nr 23, s. 297.

17 A . Świątek, Problem patriotycznego wychowania ludu na łamach lwowskiej 
„Szkoły” w czasach autonomii galicyjskiej, https://doi.org/10.18778/7525-439-6.14 
(11.09.2022), s. 169–184.

18  M. Lipowska, Koncepcje wychowania polskich programach szkolnych okresu mię-
dzywojennego, „Rozprawy z Dziejów Oświaty” 1969, t. XII, s. 38–39.

19  L. Chmaj, Prądy i kierunki w pedagogice XX wieku, Warszawa 1962, s. 288.
20  R. Zapotoczny, Preferowane warianty ideału wychowania II Rzeczpospolitej, 

„Wrocławski Przegląd Teologiczny” 1998, t. VI, nr 2, s. 186; D. Figiel, Nacjonalistycz-
ne koncepcje wychowania we współczesnej myśli narodowo-radykalnej, „Ogrody Nauk 
i Sztuk” 2012, t. II, s. 91.
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Dmowski, politycy Ligi Narodowej i Ligi Polskiej21. Istotną rolę w pro-
pagowaniu idei wychowania narodowego odegrał też Władysław Marian 
Borowski, którego publikacje stanowiły w tym zakresie podstawową lek-
turę dla nauczycieli i wychowawców, szczególnie w latach 1918–192622.

Uważał on, że wychowanie narodowe w Polsce po odzyskaniu nie-
podległości winno uwzględniać trzy źródła. Pierwsze to: wskrzeszenie tra-
dycji narodowej, przyćmionej obcymi wpływami przez długie lata niewoli. 
Wydobycie istoty systemu wychowawczego z dziejów szkolnictwa polskiego, 
oparcie kultury duchowej na spuściźnie historycznej wielkich przodków na-
szych, wyciągnięcie całej mądrości, jaką mogły dać wyjątkowo twarde wa-
runki naszego bytu politycznego. Drugie to: do systemu wychowania naro-
dowego można wprowadzać czynniki, zdobyte przez obce cywilizacje, pod 
jednym wszakże warunkiem, aby harmonizowały z duchem danego społe-
czeństwa (polskiego). I trzecie: samo życie i objawiający się w jego procesie 
charakter narodu23. 

Zaznaczał również znaczenie rodziny, szczególnie matki, w procesie 
wychowania narodowego Polaka: Trzeba będzie bowiem rozwinąć w nim 
cechy właściwe wolnym narodom i tym uzdolnić do samodzielnego życia, 
wyplenić wady, zrodzone w ciągu długiej niewoli, i wskrzesić siły, co już 
były w zaniku. Zadanie to będzie powierzone przede wszystkim kobiecie 
polskiej, która winna się do niego poważnie przygotować i przystąpić z ca-
łym skupieniem sił niewieściego serca i rozumu24. 

M. Borowski precyzował także rolę szkoły narodowej, która w opar-
ciu o kulturę narodową staje się wykładnią energii duchowej społeczeństwa, 
dążącego do zbudowania i doskonalenia swego bytu oraz swej przyszłości25. 
Natomiast szkoła powszechna może we wszystkich warstwach narodu wy-
robić jednakie poczucie przynależności do społeczeństwa… otworzy moż-

21  M. Wiśniewska, Edukacja w służbie Niepodległej w świetle „Zasad wychowa-
nia narodowego” Zygmunta Balickiego, „Niepodległość i Pamięć” 2018, R. 25, nr 1, 
s. 154–155.

22 I . Kienzler, Wychowanie w szkole i w domu. Dwudziestolecie międzywojenne, 
t. XXIV, Warszawa 2014, s. 11.

23  M. Borowski, Wychowanie narodowe, Warszawa 1922, s. 207–208.
24  M. Borowski, Ogólne zarysy wychowania narodowego, Warszawa 1918, s. 280.
25  M. Borowski, Wychowanie narodowe…, s. 244. 



Idee i założenia procesu wychowawczego 59

ność każdemu, nawet najuboższemu dziecku, rozwinąć swe zasadnicze zdol-
ności duchowe do poziomu, wymaganego od wszystkich obywateli kraju26.

Po odzyskaniu niepodległości pojawiło się wielu autorów, którzy pisa-
li na temat roli wychowania w kształtowaniu się narodu. Należy do nich 
zaliczyć: Ludwika Bandurę, Ludwika Skoczylasa czy Zarzeckiego. W swo-
ich artykułach akcentowali oni wagę roli, jaką powinno odgrywać wy-
chowanie narodowe w procesie odbudowy polskiej państwowości. Jego 
powinnością wobec przyszłości powinno być: wychowanie narodu sa-
mego jako jednolitego, potężnego organizmu do spełniania wielkich zadań 
dziejowych, które go czekają27. W tym kontekście młode pokolenie Pola-
ków miało prezentować postawę dobra, prawdy, piękna, sprawiedliwości, 
patriotyzmu, przepełnioną duchem religijności. Naukowy charakter tej 
koncepcji nadał przede wszystkim Zarzecki, który twierdził, że w zakre-
sie wychowania narodowego należy opierać się na tradycji narodowej, 
a ukształtowana w tym duchu młodzież ma obowiązek tę tradycję rozwi-
jać i wydatnie pomnażać28.

L. Skoczylas na łamach „Szkoły” pisał: Wychowanie narodowe musi 
mieć jakiś ideał. Niema społeczeństwa, które by nie posiadało jakiegoś ideału. 
Jeżeli jakiś naród pozwoli sobie ideały swoje ośmieszyć, działanie ich osłabić 
– to przepada. Naszym najwyższym ideałem jest Ojczyzna. W tem pojęciu 
Ojczyzny zespala się nie tylko cała nasza przeszłość, nie tylko nasze interesy, 
nie tylko nasze cierpienia i radości, ale nadzieje na przyszłość… Cała mło-
dzież jednakowo musi być wychowywana w poszanowaniu państwa, symboli 
państwowych. Do takich symboli państwowych należą symbole osób, symbole 
obrazów i symbole idei. Symbolem osoby może być portret prezydenta, wo-
dzów itp. Dajmy na to: w szkole wisi portret prezydenta. Czy to wystarcza, 
że on tam się znajduje, kiedy tej młodzieży nic o tem portrecie nie wiadomo?29.

26  M. Borowski, Ogólne zarysy…, s. 311, 315.
27 Z . Balicki, Zasady wychowania…, s. 76.
28  W. Jamrożek, Edukacja i myśl pedagogiczna w Drugiej Rzeczypospolitej. W stulet-

nią rocznicę odzyskania niepodległości, „Nauki o Wychowaniu. Studia interdyscyplinar-
ne” 2020, t. II, nr 11, s. 102; J. Macała, Wokół problematyki wychowania w nurcie katolic-
kim, „Przegląd Historyczno-Oświatowy” 2005, nr 1–2, s. 97.

29  L. Skoczylas, Podstawy wychowania narodowego w szkole powszechnej, „Szkoła” 
1925, nr 6, s. 110, 111.
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Po latach niewoli naród polski zaczął odbudowywać swoje państwo, 
a wraz z nim zdewaluowane przez zaborców poczucie własnej odrębno-
ści i godności. Aby tak się stało, należało dokonać zmian w świadomości 
społecznej, zwłaszcza wśród ludności wsi. W okresie międzywojennym 
w pracy wychowawczej szkół nawiązanie współpracy pomiędzy szkołą 
a rodzicami było niezwykle ważne. Polityka prowadzona przez zaborców, 
szczególnie na wsi, nie pozwalała na rozwój intelektualny społeczeństwa 
oraz utrzymywała go na skraju nędzy ekonomicznej. Ważną rolę w tym 
zakresie władze państwowe wyznaczyły odbudowywanemu powoli szkol-
nictwu. Szkoła, wdrażając założenia wychowania narodowego, miała się 
przyczyniać do integracji społeczności polskiej wszystkich zaborów i dą-
żyć do wyeliminowania wśród obywateli postaw o zaburzonym poczuciu 
przynależności narodowej, tym samym do tworzenia wspólnego modelu 
obywatela patrioty.

W momencie tworzenia się ośrodków władzy w programach rzą-
dowych oprócz kwestii narodowych zaczęły się pojawiać również oby-
watelskie. Zarówno w postulatach rzędu I. Daszyńskiego, jak i J. Mora-
czewskiego widoczne jest dążenie do budzenia w społeczeństwie ducha 
obywatelskiego oraz odpowiedzialności za losy państwa. Można to za-
uważyć w odezwie J. Moraczewskiego z 19 listopada 1918 roku i w Progra-
mie oświatowym K. Praussa. Propagowanie tych wartości mimo wsparcia 
przez znaczną część środowiska nauczycielskiego, szczególnie lewicowe-
go, oraz opinii publicznej nie uzyskało szerszego wsparcia przede wszyst-
kim ze względu na brak podkreślenia roli Kościoła w procesie wychowa-
nia. Rząd I. Paderewskiego skupiający polityków prawicowych powrócił 
do ideału narodowego, według którego podstawę moralnej siły narodu 
stanowić ma wychowanie religijne, narodowe, a czynnikami wychowania 
ma być Kościół, szkoła, rodzina.

Wychowanie narodowe i jego koncepcje stawały się istotną częścią 
dorobku polskiej oświaty, nauki i kultury w II połowie XIX wieku, aż do 
odzyskania niepodległości. Jego propagatorzy przyczynili się w znacznej 
mierze do przebudowy świadomości społecznej i w dalszej kolejności bu-
dowania pełnej tożsamości narodowej30.

30  J. Falkowska, Myśl wychowania…., s. 298.
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Po maju 1926 roku idee wychowania narodowego zaczęły powoli ustę-
pować na rzecz koncepcji wychowania państwowego zakładającego wy-
kształcenie obywatela na dobrego pracownika, lojalnego i ofiarnego wobec 
państwa, okazującego szacunek do symboli narodowych oraz władz pań-
stwowych31. Ponadto dobrego obywatela winna cechować karność, posłu-
szeństwo oraz poświęcenie własnego dobra dla ogółu32. Założenia te gło-
szone przez formujący się obóz polityczny zwany sanacją miały za zadanie 
scalanie i integrowanie ówcześnie zróżnicowanej ekonomicznie, społecznie 
i narodowościowo ludności Polski wokół idei państwa.

Pojawił się model wychowania państwowego istniejący do koń-
ca II Rzeczypospolitej, okresowo zmieniający nacisk na konkretne war-
tości w zależności od poglądów ugrupowań sprawujących władzę, tym 
samym również od warunków społeczno-politycznych w państwie33. 

31 K . Bartnicka, Koncepcja wychowania państwowego [w:] Historia wychowania. 
Wiek XX, t. I, red. J. Miąso, Warszawa 1980, s. 58; J. Polkiewicz, Szkolnictwo siedleckie 
w okresie międzywojennym, Lublin 2007, s. 74.

32  B. Wagner, Wiejska oświata w Polsce w latach 1918–1939, Warszawa 2021, s. 34.
33  Pojęcie „wychowanie państwowe” w polskiej literaturze historyczno-oświato-

wej, mając na uwadze ideologię i politykę wychowawczą sanacji, jest różnie określane: 
K. Bartnicka, Wychowanie państwowe: do dyskusji nad problemami ideologii wychowaw-
czej sanacji, „Rozprawy z Dziejów Oświaty” 1972, t. XV, s. 61; K. Jakubiak, Wychowanie 
państwowe jako ideologia wychowawcza, Bydgoszcz 1994, s. 11; L. Malinowski, Wycho-
wanie państwowe w Drugiej Rzeczypospolitej, Warszawa 2015, s. 8–19. Dotyczy to także 
etapów jego wdrażania. F. Araszkiewicz wyróżnia etapy: pierwszy (1926–1932) – wy-
chowanie obywatelsko-państwowe, w którym opracowane zostały założenia teoretycz-
ne i ustawowe jego podstaw; drugi (1932–1935) – pogłębianie podstaw teoretycznych 
oraz realizacja po uchwaleniu ustawy jędrzejewiczowskiej; trzeci (1935–1939) – ewa-
luacja wychowania państwowego w kierunku wychowania obywatelsko-narodowego. 
F. Araszkiewicz, Ideały wychowawcze…, s. 21. W oparciu o źródła wytworzone w szko-
łach w okresie międzywojennym, a znajdujące się w archiwach szkolnych i państwo-
wych, należy uzupełnić w pewnym stopniu podział etapów wychowania państwowo-
-obywatelskiego (lata 1932–1935) i obywatelsko-państwowego (1935–1939) wyznaczone 
przez Araszkiewicza. W drugim etapie to nie tylko pogłębianie podstaw teoretycznych 
wychowania państwowo-obywatelskiego, ale też ścisłe jego egzekwowanie przez władze 
szkolne, podobnie jak i w trzecim okresie (jego realizowanie lub brak realizacji są moc-
no akcentowane w ówczesnych protokołach powizytacyjnych Rad Pedagogicznych). 
W tym ostatnim przedziale czasowym to nie tylko ewolucja wychowania w kierunku 
obywatelsko-państwowym (narodowym), ale podkreślanie pierwiastka narodowego nie 
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Samo pojęcie „wychowanie państwowe” zaistniało w dyskusji polityczno- 
-społecznej w roku 1927 roku i stało się symbolem poglądów ówczesnej 
władzy określanej mianem sanacji34. Jego złożenia były przedmiotem licz-
nych wystąpień polityków obozu sanacyjnego, którzy przedstawili zwarte 
nim cele. 25 sierpnia 1927 roku minister WRiOP, G. Dobrucki w swoim 
okólniku dotyczącym regulaminu pracy wychowawczej w szkołach śred-
nich napisał: głównym zadaniem szkoły powinno być wychowanie młodego 
pokolenia na zdrowych fizycznie i moralnie oraz uspołecznionych i twór-
czych państwowo obywateli35. Była to jedna z pierwszych sygnalnych prób 
określenie przyszłych, już bardziej skonkretyzowanych założeń nowego 
wychowania.

tylko w wychowaniu, lecz również we wszelkich uroczystościach organizowanych przez 
państwo. W każdej z nich brali udział zapraszani różni hierarchowie kościelni i podkre-
ślano kwestie religijne. Kościół katolicki starał się jednak nie być narzędziem pomoc-
nym w realizacji polityki sanacji. Por. rozdział VII niniejszej pracy oraz zob. A. Niedo-
jadło, Wychowanie narodowe i państwowe w szkołach powszechnych Okręgu Szkolnego 
Krakowskiego w latach 1918–1939, Lublin–Tarnów 2013, s. 96, 97; E. Juśko, A. Niedo-
jadło, Uroczystości w szkołach OSK jako element kształtowania świadomości narodowej, 
patriotycznej, moralno-religijnej i obywatelskiej w II RP, Toruń 2018, s. 92, 93; iidem, 
Akcje i działalność charytatywna w szkołach powszechnych w Okręgu Szkolnym Krakow-
skim w latach 1918–1926 przejawem wychowania patriotycznego w II RP, „Karpacki 
Przegląd Naukowy” 2018, nr 2(26), s. 31–48; P. Jaworski, E. Juśko, A. Niedojadło, Dzia-
łalność charytatywna i opiekuńcza w szkołach Okręgu Szkolnego Krakowskiego w II Rze-
czypospolitej, Toruń 2022, s. 10; iidem, Ideowa rola wychowania religijnego uczniów szkół 
ludowych autonomicznej Galicji oraz powszechnych II Rzeczypospolitej w Okręgu Szkol-
nym Krakowskim. Wybrane zagadnienia z problematyki wychowania religijno-moralnego 
i patriotyczno-narodowego, Toruń 2019, s. 41–43.

34  H. Konopka, Między wychowaniem narodowym a wychowaniem państwowym 
w programach nauczania historii szkoły powszechnej (1918–1939), „Annales Academiae 
Paedagogicae Cracoviensis” 2005, Folia 29, Studia ad Institutionem et Educationem 
Pertinentia I, s. 118; K. Bartnicka, Wychowanie państwowe,do dyskusji nad problemami 
ideologii wychowawczej sanacji, „Rozprawy z Dziejów Oświaty” 1972, t. XV, s. 61; J. Sa-
dowska, Wychowanie państwowe i jego odbicie w programach szkolnych doby sanacji, 
„Res Historica” 2004, z. 16, s. 83.

35  Okólnik Ministra Wyznań Religijnych i Oświecenia Publicznego Gustawa Do-
bruckiego z dnia 25 sierpnia 1927 r. w sprawie regulaminu pracy wychowawczej w szko-
łach średnich (Dz. Urz. MWRiOP 1927, nr 12, poz. 208); D. Koźmian, Poglądy społeczno- 
-pedagogiczne Aleksandra Kaźmierza Patkowskiego (1890–1942), Szczecin 1998, s. 33.
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Idee wychowania państwowego wybrzmiewały również w wystą-
pieniach polityków K. Świtalskiego, S. Czerwińskiego, J. Jędrzejewicza, 
Adama Skwarczyńskiego czy Kazimierza Pierackiego. Na łamach ówcze-
snej prasy codziennej i naukowej pojawiły się artykuły zawierające roz-
ważania na temat celów wychowania państwowego czy też różnic pomię-
dzy założeniami wychowania narodowego i państwowego. 

Ten ostatni problem poruszał między innymi w swoich artykułach 
L. Skoczylas, który uważał, iż wychowanie narodowe wchodzi programo-
wo w zakres treści państwowego i jest jego częścią36. Uważał, iż wychowanie 
obywatelskie w Polsce obok ogólnopaństwowego charakteru musi, jeśli idzie 
o Polaków mieć charakter narodowy. Głównem zadaniem wychowania oby-
watelskiego ze stanowiska państwowego jest wyrobienie we wszystkich oby-
watelach kraju poczucia jedności państwowej, która jest nie tylko jednością 
polityczną, gospodarczą i kulturalną oraz poczucia współodpowiedzialności 
za losy tego państwa. Natomiast zadaniem wychowania narodowego będzie 
pogłębienie tego poczucia i odpowiedzialności przez ugruntowanie w Polakach 
przekonania, że jako gospodarze i posiadacze państwa powołani są do więk-
szych wysiłków i ofiar na rzecz tego państwa i do ściślejszej łączności między 
sobą. Wychowanie narodowe musi być pod każdym względem głębsze i wni-
kliwsze. Pogłębienie wychowania narodowego uwidocznić się winno także 
w hasłach i metodach wychowania obywatelskiego. Jeżeli hasłem wychowania 
państwowego jest potęga gospodarcza i polityczna państwa, a więc materialna, 
to hasłem wychowania narodowego jest odrodzenie narodu37.

Kompleksowe rozważania na temat założeń wychowania państwowe-
go w latach międzywojennych są zauważalne w poglądach pedagoga, filo-
zofa Kazimierza Sośnickiego. W maju 1928 roku na zjeździe Związku Na-
uczycielstwa Szkół Średnich we Lwowie wygłosił wykład Państwo a szkoła, 
w którym wyraźnie podkreślał konieczność wprowadzenia wychowa-
nia państwowego do działań wychowawczych polskiej szkoły. Należy jed-
nak podkreślić, iż K. Sośnicki starał się nie łączyć wychowania państwo-
wego z konkretnymi poglądami politycznymi. Głoszony przez niego etos 
państwa zakładał łączenie interesów indywidualnych obywateli z ogólno- 

36  H. Konopka, Między wychowaniem…, s. 118. 
37  L. Skoczylas, Wychowanie państwowe a narodowe, „Oświata Polska” 1927, nr 1, 

s. 2–3.
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społecznymi, w ramach których celem nadrzędnym wychowawczym jest 
osiąganie dobra państwa jako najwyższej formy życia społecznego38. Uwa-
żał, że jeżeli dobro państwa jawi się jako powszechnie akceptowana cnota 
państwowa, wówczas wychowanie ma charakter apolityczny39.

Aby w przypadku szkoły osiągnąć cel dobra państwa, należy stosować 
trzy zasadnicze typy środków: rzeczywiste i aktywne współdziałanie mło-
dzieży w różnego rodzaju pracach o charakterze państwowym, stosowanie 
różnego rodzaju praktyk ceremonialnych i środków wychowawczych o cha-
rakterze indywidualnym polegających na teoretycznym i rozumowym roz-
ważaniu spraw państwa40.

Wstępne cele i założenia wychowania państwowego zasygnalizował 
także 14 grudnia 1928 roku Walery Sławek na posiedzeniu klubu Bezpar-
tyjny Blok Współpracy z Rządem41. Precyzowanie założeń idei wychowa-
nia państwowego trwało w latach 1929–1931. 

8 lipca 1929 roku minister WRiOP, S. Czerwiński, w swoim wystąpie-
niu w Poznaniu w trakcie I Kongresu Pedagogicznego dokonał bardziej 
precyzyjnego zdefiniowania wychowania państwowego oraz ideału przy-
szłego obywatela państwa polskiego42. Miał to być obywatel bojownik- 
-pracownik cechujący się w swojej pracy pracowitością, karnością, lo-
jalnością oraz romantycznym rozumieniem swoich obowiązków wobec 
państwa43. 

38 K . Kamiński, Teoria wychowania państwowego Kazimierza Sośnickiego, „Przegląd 
Pedagogiczny” 2014, nr 1, s. 136–137.

39  H. Gajdamowicz, Wychowanie obywatelsko-państwowe Kazimierza Sośnickiego, 
„Przegląd Historyczno-Oświatowy” 2002, nr 3–4, s. 140.

40 K . Sośnicki, Podstawy wychowania państwowego, Warszawa–Lwów 1933, s. 255, 
264, 272,

41  J. Sadowska, Wychowanie państwowe…, s. 83.
42 S . Walasek, Wychowanie państwowe i obywatelskie w praktyce szkolnej na przy-

kładzie Państwowego Gimnazjum Męskiego im. A. Mickiewicza w Wilnie (1932/1933–
1933/1934), „Nauki o Wychowaniu. Studia Interdyscyplinarne” 2020, t. XI, nr 2, s. 241; 
S. Kilian, Ideologia wychowawcza Obozu Wielkiej Polski (1926–1933), „Rocznik Naukowo-
-Dydaktyczny WSP w Krakowie” 1995, z. 164, s. 30; M. Lachowicz, Znaczenie kwartalnika 
„Zrąb” w tworzeniu koncepcji wychowania państwowego, „Kwartalnik Historii Prasy Pol-
skiej” 1992, nr 31/2, s. 67; D. Koźmian, Poglądy społeczno-pedagogiczne…, s. 33.

43  W. Jamrożek, Z kalendarza historycznego. Trzy kongresy pedagogiczne, https://cejsh.
icm.edu.pl (11.09.2022), s. 136. 
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Podkreślił przy tym rolę szkoły we wdrażaniu nowego kierunku wy-
chowania: Gdyby kto kazał wymienić mi dwa najważniejsze zadania dzi-
siejszej szkoły, to jako jedno z dwóch wymieniłbym na pewno wyrabianie 
zamiłowania do pracy i uczenie umiejętności pracowania44. 

Do swoich poglądów na temat założeń wychowania państwowego 
Czerwiński nawiązywał w licznych wypowiedziach45. Myśli w tym zakre-
sie zawarł między innymi w swoim artykule Stworzenie ideału wychowa-
nia obywatelsko-państwowego to najważniejsze zagadnienie wychowawcze 
w dzisiejszej Polsce, który został opublikowany na łamach „Gazety Pol-
skiej”46. W swoich licznych wystąpieniach podkreślał, iż pod pojęciem 
„wychowanie państwowego” należy rozumieć wychowanie obywatela pań-
stwa, który interes państwowy ceni wyżej, niż interes prywatny, a dobro 
ogólne społeczeństwa jest dlań kryterium postępowania w życiu47. 

W trakcie wystąpienia w Wilnie 28 listopada 1929 roku określił cel 
wychowania państwowego oraz odniósł się do kwestii mniejszości na-
rodowych. Celem winno być wychowanie dobrych obywateli państwa … 
i należy go postawić jako cel wychowania wszystkich przyszłych obywateli 
państwa bez wglądu na ich narodowość i wyznanie48.

J. Jędrzejewicz na łamach pisma „Zrąb” w 1930 roku pisał: Wycho-
wanie państwowe pragnie kształtować ludzi, mogących i pragnących brać 
świadomy udział w pracy zorganizowanego państwowo społeczeństwa, 
a więc podnoszeniu poziomu jego kultury materialnej, w doskonaleniu sto-
sunków społecznych, w tworzeniu wartości duchowych. W tem rozumie-
niu rzeczy państwo jest najwyższym dobrem wspólnym wszystkim jego oby-
watelom49. Podkreślał w ten sposób znaczenie wychowania państwowego, 
które powinno dotyczyć nie tylko uczniów, ale całego społeczeństwa50.

44 S . Czerwiński, O ideał wychowawczy szkoły polskiej [w:] O nowy ideał wychowaw-
czy, Warszawa 1934, s. 37.

45  F. Araszkiewicz, Ideały wychowawcze…, s. 175. 
46 S . Czerwiński, O ideał wychowawczy…, s. 83–89. 
47  W. Nechay, Problem wychowania państwowego, „Droga” 1931, nr 4, s. 347. 
48 S . Czerwiński, Konstytucja a wychowanie publiczne [w:] O nowy ideał wychowaw-

czy, Warszawa 1934, s. 47.
49  J. Jędrzejewicz, Wychowanie państwowe, „Zrąb” 1930, z. 3, s. 315–316.
50 Z . Osiński, Janusz Jędrzejewicz o wychowaniu, „Annales Universitatis Marie 

Curie-Skłodowska” 2002, vol. LVII, sectio F, s. 260.
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Na łamach pisma „Droga” pojawiły się również liczne artykuły sta-
rające się dokonywać charakterystyki wychowania państwowego, między 
innymi G. Linca Potrzeba rewolucji w wychowaniu, J. Wołoszynowskiego 
Państwowe nastawienie umysłów51 czy W. Nechaya Problem wychowania 
państwowego, w którym ten ostatni pisał, iż podstawowym postulatem wy-
chowania państwowego jest nauczyć młodzież naszą pracować, nauczyć 
ją przede wszystkim uczyć się52. 

Istotnym momentem w dyskusji na temat wychowania państwowe-
go był II Kongres Pedagogiczny zorganizowany w Wilnie 4–8 lipca 1931 
roku pod hasłem „Cele i zadania szkoły polskiej”. Karol Makuch wygło-
sił na ten temat referat, w którym przedstawił następujące tezy dotyczące 
wychowania państwowego: 

1. Szkoła jest organem wychowania społeczno-państwowego. Państwo, 
rozumiane jako grupa społeczna, kulturalno-terytorialna. 

2. Cele i zadania szkoły wszelkiego typu wyznaczać i określać należy u nas 
w Polsce jedynie na tle grupy społeczno-państwowej, jej potrzeb i konieczności 
w kierunku utrwalenia odzyskanego bytu niepodległości państwowej, rozwo-
ju kultury, mocy i potęgi Państwa w ustroju republikańsko-demokratycznym. 

3. Dobro ogólne, t.j. cele społeczno-państwowe, jest dobrem naczel-
nym, a dążenie do niego obowiązkiem tak obywatela-jednostki, jak i oby-
wateli, grup społecznych we wszelkich istniejących formach stowarzyszeń, 
związków, ugrupowań politycznych, zawodowych, kulturalno-oświatowych 
i innych.

4. Ustanawiając sobie cel społeczno-państwowy jako metę, do któ-
rej zdąża, szkoła pamiętać będzie zawsze o tem, że poziom społeczno- 
-państwowy zależy od wartości członków danego społeczeństwa.

5. Społeczeństwo potrzebuje obywateli zdrowych i sprawnych fizycznie, 
rozwiniętych umysłowo, wykształconych i wyposażonych w życiowo po-
trzebną, kulturalnie pożyteczną wiedzę ogólną oraz fachową dla każdego 
według jego uzdolnień, sprawności i zamiłowania, wychowanych w kultu-
rze moralnej i towarzyskiej i dlatego szkoła jako zadanie swoje dla pracy 

51 K .  Jakubiak, Wydawnictwo i czasopismo „Droga” jako ośrodek kształtowa-
nia ideologii społecznej i wychowawczej sanacji w latach 1922–1937, http://dx.doi.
org/10.18778/7969–165–4.11(29.08.2022), s. 154.

52  W. Nechay, Problem wychowania…, s. 352.
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codziennej postawić musi na należycie pojęte wychowanie fizyczne i higie-
niczne, wykształcenie umysłowe i wyposażenie w wiedzę zależnie od typu 
i poziomu szkoły, wychowanie społeczno-moralne z wysunięciem na czo-
ło zasady współdziałania, solidarności członków grupy, podporządkowa-
nia się jednostki dążnościom grupy, pracy dla grupy, w pojęciu grupy co-
raz szerszym: od rodziny, klasy, szkoły, gminy, aż do pojęcia społeczeństwa, 
Ojczyzny-Państwa. 

6. Ponieważ istotną wartością obywatela jest jego rzetelna i uczciwa 
praca dla dobra społecznego, a zarazem własnego, do zadań szkoły należy 
uczyć pracować rzetelnie, możliwie twórczo, uczyć przy tym szacunku dla 
wszelkiej pracy tak fizycznej jak i umysłowej i wskazywać jako konieczny 
warunek dobrego obywatela należyte przygotowanie się do takiej, czy innej 
pracy. 

7. Szkoła budzi ambicję twórczości osobistej i grupowej.
8. Szkoła, będąc świadoma, że nigdy nie zdoła wykonać całej pracy 

wychowawczej … dąży do tego, by wychowanka odpowiednio nastawić 
i przekonać, że jego własna praca samokształceniowa i samowychowawcza 
da dopiero ostatecznie pełnię jego wartości.

9. Wychowując możliwie twórczych pracowników, przekonanych o war-
tości pracy dla człowieka, ucząc wychowanka swego kochać pracę, jako 
treść życia, szkoła budzi zarazem głębokie ukochanie tego co zapewnia 
nam pracę spokojną przy własnych polskich warsztatach: ukochanie nie-
podległej, silnej, kulturalnej Ojczyzny-Państwa.

10. Obowiązek krzewienia kultury towarzyskiej musi szkoła wliczyć 
do swych codziennych zadań. 

11. W pojęciu wychowania społeczno-państwowego mieści się wycho-
wanie narodowe. Cała przeszłość narodowo-państwowa, cały kulturalny 
dorobek Narodu jest treścią wychowania społeczno-państwowego, do której 
dodajemy treść współczesnego życia Narodu i Państwa. 

12. Nauczyciel polski, mający stale w pamięci historyczną prawdę, 
że „takie będą Rzeczpospolite, jakie młodzieży chowanie”, w spełnianiu za-
szczytnej funkcji społeczno-wychowawczej winien stać bezwzględnie na sta-
nowisku społeczno-państwowym53.

53 K . Makuch, Kongres pedagogiczny w Wilnie, „Oświata i Wychowanie” 1931, z. 7, 
s. 686–689.
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Założenia i wartości wychowania państwowego były również przed-
miotem obrad III Kongresu Pedagogicznego zorganizowanego we Lwo-
wie 17–23 czerwcu 1933 roku oraz IV Kongresu Pedagogicznego, który 
odbył się w Warszawie 27–29 maja 1939 roku.

Mając na uwadze powyższe rozważania, należy zauważyć, iż toczące 
się w latach 1926–1931 dyskusje oraz wymiana poglądów ułatwiły poli-
tykom ostateczne sprecyzowanie założeń wychowania państwowego oraz 
doprowadziły ich do przekonania, iż winny one dotyczyć całego społe-
czeństwa, natomiast samo jego wdrażanie to obowiązek szkoły wszyst-
kich typów, której znaczenie w tym zakresie było mocniej akcentowane 
niż rola rodziny54. Efektem działań szkoły winno być wychowanie nie tyl-
ko dobrego obywatela, ale także nowej elity ludzi władzy, którzy mieliby 
poczucie odpowiedzialności za życie państwa55.

11 marca 1932 roku uchwalony został tekst ustawy o ustroju szkol-
nictwa, który był poprzedzony wstępem zawierającym odniesienia do ce-
lów wychowania państwowego: Ustawa niniejsza wprowadza takie zasady 
ustroju szkolnictwa, które mają Państwu ułatwić organizację wychowania 
i kształcenia ogółu na świadomych swych obowiązków i twórczych oby-
wateli Rzeczypospolitej, obywatelom tym – zapewnić jak najwyższe wyro-
bienie religijne, moralne, umysłowe i fizyczne oraz jak najlepsze przygoto-
wanie do życia, zdolniejszym zaś i dzielniejszym jednostkom ze wszelkich 
środowisk umożliwić osiągnięcie najwyższych szczebli naukowego i zawo-
dowego wykształcenia56. Dawała ona szkole warunki prawnego wdraża-
nia i realizowania celów wychowania państwowego57. Szczególnie waż-
ną rolę w tym zakresie powierzono szkole powszechnej, która winna dać 
na poziomie odpowiadającym wiekowi i rozwojowi dziecka potrzebne ogó-

54  J. Sadowska, Wychowanie państwowe…, s. 85.
55  Historia wychowania, Wiek XX, red. J. Miąso, Warszawa 1981, s. 61.
56  Ustawa z dnia 11 marca 1932 r. o ustroju szkolnictwa wraz z rozporządzeniem 

Min. W.R.iO.P. z dnia 30 maja 1932 r., Warszawa 1933, s. 3; J. Szafran, Dla dobra pol-
skiej szkoły. Towarzystwo Nauczycieli Szkół Średnich i Wyższych i jego funkcje społeczno-
-oświatowe w Drugiej Rzeczypospolitej, Poznań 2010, s. 47.

57  E. Magiera, Propaganda wychowania państwowego w szkolnictwo powszechnym 
Drugiej Rzeczypospolitej [w:] Propaganda w systematach demokratycznych i niedemokra-
tycznych, red. J.W. Wołoszyn, Lublin 2015, s. 50; M. Lachowicz, Znaczenie kwartalni-
ka…, s. 7.
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łowi obywateli jednolite podstawy wychowania i wykształcenia ogólnego 
oraz przygotowanie społeczno-obywatelskie z uwzględnieniem potrzeb ży-
cia gospodarczego58.

Statut szkoły powszechnej uchwalony w 1933 roku wyraźnie stwierdzał, 
iż program wychowania winien zgodnie z funkcją społeczno-państwową 
szkoły powszechnej zapewnić dzieciom – przez wyrobienie religijne, mo-
ralne, umysłowe, fizyczne – podstawy wychowania, niezbędne dla każde-
go obywatela oraz właściwe przygotowanie do życia z należytym uwzględ-
nieniem kultury życia codziennego. Program ten winien być dostosowany 
do potrzeb środowiska oraz wieku i rozwoju dzieci59. Założenia statutu 
wyraźnie podkreślały, iż szkoła i nauczyciele winni sobie uświadomić, 
że w wychowaniu odgrywają najbardziej znaczącą rolę. Istotne było rów-
nież i to, że działania wychowawcze szkoły stawały się integralną częścią 
pracy dydaktycznej. Twórcy programów nauczania i podręczników mieli 
za zadanie poprzedzać wartościami wychowawczymi treści dydaktyczne. 
Dotyczyło to szczególnie takich przedmiotów, jak język polski, historia, 
geografia, przyroda czy nauczanie religii. Założenia wychowania pań-
stwowego były też widoczne na zajęciach z ćwiczeń cielesnych, lekcjach 
śpiewu czy zajęć praktycznych. Zajęcia z wszystkich przedmiotów miały 
za zadanie ogólnie uwzględniać ideę Polski i jej kultury60.

Zarówno praca dydaktyczna, jak i wychowawcza szkoły miała na celu 
wytworzenie u uczniów jako przyszłych obywateli przeświadczenia, 
że ich działania służą państwu, które jest dobrem wspólnym. Szkoła win-
na więc realizować założenia wychowania państwowego opartego na na-
rodowej kulturze i tradycji, ale przede wszystkim poszanowaniu pracy, 
mając na uwadze również kontekst wychowania religijnego61.

58  Ustawa z dnia 11 marca 1932 r. o ustroju szkolnictwa (Dz.U. RP 1932, nr 38, poz. 
389), art. 11, s. 640.

59 S tatut publicznych szkół powszechnych siedmioletnich. Załącznik do roz-
porządzenia MWRiOP z dnia 21 listopada 1933 r. (Dz. Urz. MWRiOP 1933, nr 14, 
poz. 194), § 59.

60  M. Stolarczyk, Wychowanie państwowe w Drugiej Rzeczypospolitej w świetle pro-
gramów szkolnych (po wprowadzeniu reformy oświatowej z 1932 roku), „Lubelski Rocz-
nik Pedagogiczny” 2018, t. XXXVII, z. 3, s. 221.

61  W. Gałecki, Najważniejsze zagadnienia wychowawcze w dzisiejszej szkole po-
wszechnej, Dz. Urz. KOSK 1937, nr 7, poz. 94, s. 200–206.
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O realizacji programu wychowania decydował kierownik szkoły oraz 
nauczyciele poprzez bezpośredni wpływ na uczniów w szkole i poza nią, 
proces nauczania, kierowanie samowychowaniem uczniów, organizo-
wanie ich życia zbiorowego oraz utrzymywanie stałego kontaktu z do-
mem rodzicielskim62. Kierownik w zakresie wychowania odpowiadał 
za przygotowanie uczniów do wypełniania powinności obywatelskich 
oraz czynne ich uczestniczenie w życiu społecznym państwa63. W pracy 
kierownika szkoły powszechnej obowiązki w zakresie wychowania miały 
zasadniczą wagę64.

Realizacja założeń programowych wychowania państwowego czy też 
obywatelsko-państwowego winna być skierowana na wszystkie sfery oso-
bowości uczniów65. Nauczyciele natomiast powinni wykazywać się życz-
liwym i opiekuńczym stosunkiem do uczniów, dbać o ich zdrowie i bez-
pieczeństwo, dawać osobisty przykład oraz opiekować się organizacjami 
szkolnymi. We wdrażaniu założeń wychowania państwowego szczególna 
rola przypadła więc nauczycielom.

Proces wychowania państwowego zakładał również współpracę pod-
miotów stanowiących szkolę, uczniów, nauczycieli i rodziców66. Zarów-
no nauczyciele, jak rodzice oraz władze państwowe powinny odczuwać 
odpowiedzialność wobec przyszłości za wychowanie dzieci i młodzieży67.

Konkludując powyższe, wychowanie państwowe powinno być reali-
zowane poprzez uświadamianie o istocie i znaczeniu państwa (czynnik ra-
cjonalny), przez wszczepianie kultu dla państwa, przez budzenie radości 
i dumy z posiadania państwa (czynnik emocjonalny). Wychowanie pań-
stwowe musi rozpocząć się w rodzinie. W szkole tylko łączenie wiadomo-
ści materialnych o państwie z pierwiastkiem emocjonalnym może dać po-
żądany rezultat. Szerzenie kultu dla symboli państwowych, szacunku dla 

62 S tatut publicznych szkół powszechnych siedmioletnich. Załącznik do rozporzą-
dzenia MWRiOP z dnia 21 listopada 1933 r., § 62.

63  B. Ujma, Plan pracy kierownika szkoły, Warszawa–Wilno 1938, s. 5–6. 
64  E. Magiera, Obowiązki kierownik szkoły powszechnej w Polsce w latach 1932–1939 

w świetle zaleceń centralnych władz oświatowych, „Pedagogika. Uniwersytet Humani-
styczno-Przyrodniczy im. Jana Długosza w Częstochowie” 2018, t. XXVII, nr 1, s. 404.

65  H. Pohoska, Wychowanie obywatelsko-państwowe, Warszawa 1931, s. 235.
66  L. Jeleńska, Przygotowanie do życia przez szkołę, Poznań–Warszawa 1939, s. 22.
67  J. Piątek, K. Sośnicki, Wychowanie i nauczanie, Lwów–Warszawa 1932, s. 1.
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reprezentantów państwa. Budzenie odpowiedzialności za czyny popełnio-
ne, budzenie poczucia godności narodowej. Wychowanie państwowe budu-
je się zarówno na wychowaniu moralnym, jak i na poczuciu narodowym 
i samowartości68.

W drugiej połowie lat 30. w wychowaniu państwowym można za-
uważyć pewne nawiązanie do idei wychowania narodowego. Nie mia-
ło to na celu odwrócenia się od wychowania państwowego, ale stworze-
nie w nim nowej jakości obywatelsko-narodowej, będącej połączeniem 
idei państwowej z wartościami nacjonalistyczno-narodowymi. Poglądy 
te były wynikiem zwrotu politycznego sanacji po śmierci J. Piłsudskiego 
w kierunku Narodowej Demokracji i stanowiły odpowiedź na wydarze-
nia mające miejsce w Niemczech, a będące zagrożeniem dla Polski – mia-
ły na celu realizowanie wychowania szkolnego ku obronie Rzeczpospoli-
tej. Model wychowania obywatelsko-narodowego miał więc w tej sytuacji 
podkreślić jedność narodu oraz jego obywatelską służbę ojczyźnie oraz 
utożsamianie odzyskanej niepodległości z budową państwa69. Uspołecz-
nienie obywatelskie ucznia nie kolidowało z wartościami religijnymi oraz 
moralnymi, które wspomagały je w kształtowaniu dobrego obywatela70.

Przy wdrażaniu założeń ideowych danego modelu wychowania waż-
ną rolę pełni jego metodyka. Zarówno w wychowaniu narodowym, jak 
i państwowym czy obywatelsko-narodowym nauczyciele wychowaw-
cy dysponowali wieloma środkami i formami, które stosowali w szkole 
i we współpracy rodzicami uczniów oraz jego środowiskiem. Niezależ-
nie od celu wychowania dobrego Polaka czy dobrego obywatela-pracowni-
ka o jego powodzeniu decydowała zarówno indywidualna, jak i zespoło-
wa praca uczniów i nauczycieli, ich wiedza, emocjonalne zaangażowanie 
i atrakcyjność form i środków. 

68  M. Ziemnowicz, Rodzina a wychowanie państwowe, Lwów–Warszawa 1932, s. 23.
69  F.W. Araszkiewicz, Ideały wychowawcze…, s. 17–18; idem, Podstawowa myśl 

pedagogiczna w Polsce w latach 1918–1939, Poznań 1973, s. 18; F. Iniewski, Przesłan-
ki i istota wychowania państwowego w Polsce w okresie międzywojennym [w:] Oświata, 
szkolnictwo i wychowanie w latach II Rzeczypospolitej, red. K. Poznański, Lublin 1991, 
s. 417; M. Klepacz, Kierunki organizacyjne oraz ideały wychowawcze we współczesnym 
szkolnictwie polskim, Katowice 1937, s. 252; I. Kienzler, Dwudziestolecie międzywojenne, 
t. XXIV: Wychowanie w szkole i domu, Warszawa 2014, s. 15.

70  J. Mirski, Wychowanie i wychowawca, Warszawa 1936, s. 278.
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Niezależnie od modelu wychowania planowane cele wychowaw-
cze nauczyciele osiągali poprzez zakładanie w szkole organizacji mło-
dzieżowych i ich działalność, organizowanie uroczystości o charakterze 
patriotycznym, imprez artystycznych, wycieczek, wieczornic i ape-
li propagujących postawy wybitnych Polaków i wartości przez nich 
reprezentowane. 

W okresie międzywojennym w szkołach powszechnych działało sze-
reg organizacji uczniowskich. Spełniały one bardzo ważną rolę w kształ-
towaniu świadomości narodowej i postaw obywatelskich uczniów. 
Działalność ich była także ściśle związana z problematyką pracy ideowo-
-wychowawczej szkoły, którą dokładnie precyzowały programy naucza-
nia. Cele i zadania organizacji uczniowskich wynikały również z ogól-
nych założeń programu wychowania, który został nakreślony w ustawie 
i statucie publicznych szkół powszechnych. Organizacje uczniowskie były 
jednym z elementów procesu wychowania, który winien uwzględniać ko-
ordynację wszystkich poczynań wychowawczych na terenie placówki. 
Zaczęły one powstawać w szkołach zaraz po odzyskaniu niepodległości. 
Zdecydowana ich większość zainicjowała jednak swoją działalność z po-
czątkiem lat 30., bowiem nowa ustawa o systemie oświaty bardzo wyraź-
nie kładła nacisk na wychowanie, szczególnie państwowe. 

Podkreślił to też minister J. Jędrzejewicz w swoim przemówieniu 
sejmowym 20 stycznia 1931 r., mówiąc, iż jednym z ważniejszych celów 
wychowania jest przygotowanie młodzieży do pracy państwowo-obywa-
telskiej na każdym odcinku71, a w ramach swojej działalności wychowaw-
czej szkoła powinna z jednej strony rozwinąć instynkty i uczucia społeczne 
dzieci i młodzieży drogą wszelkiego rodzaju organizacji samorządowych, 
wspólnych zabaw i związków pracy, z drugiej zaś strony powinna pobudzić 
ich rozwój w kierunku zainteresowań najgłębszych oraz w kierunku ich 
przyszłego zawodu rozumianego jak najszerzej, w znaczeniu pracy twórczej 
w służbie idei społecznej i humanistycznej72. 

Inspiratorami tworzenia i powstawania organizacji uczniowskich 
na terenie szkół byli z reguły nauczyciele i kierownicy. Część organiza-

71  „Głos Nauczycielski” 1932, nr 20, s. 344.
72  W. Spasowski, Wychowanie społeczne [w:] Postępowa myśl oświatowa w Polsce 

w latach 1918–1939, oprac. B. Ługowski, F.W. Araszkiewicz, Warszawa 1972, s. 147. 
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cji powstawała także z inspiracji władz oświatowych. Ze względu na cha-
rakter i specyfikę działalności poszczególnych organizacji można je po-
dzielić na zajmujące się ogólnie wychowaniem poprzez rozwijanie 
zainteresowań dzieci oraz na realizujące w sposób szczególny założenia 
wychowania narodowego i państwowego. 

W szkołach powszechnych w latach 1918–1939 działało szereg or-
ganizacji: koła Polskiego Czerwonego Krzyża, Ligi Obrony Powietrznej 
i Przeciwgazowej (LOPiP), Ligi Morskiej i Kolonialnej, harcerstwo, koła 
sportowe, organizacje o charakterze religijnym: Stowarzyszenie Dzieciąt-
ka Jezus w kl. I, Rycerstwo Chrystusowe w kl. VI–VII, Koło Krucjaty Eu-
charystycznej. Organizacją, której przypisywano szczególnie ważną rolę 
w propagowaniu szacunku do państwa, było harcerstwo. Dobrze zorga-
nizowane harcerstwo staje się chlubą społeczeństwa, skarbem i nadzieją 
Rzeczypospolitej73. Jego znaczenie w procesie wychowania państwowe-
go było przedmiotem obrad w trakcie IX Zjazdu Walnego ZHP74. Został 
on zorganizowany Warszawie i trwał w okresie 28–29 grudnia 1929 roku. 
Uczestniczył w nim minister WRiOP, S. Czerwiński.

Efektywnie wychowawczo pracowały również samorządy szkolne 
i naczelne gminy, do której należeli uczniowie starszych klas. Działające 
w ramach samorządu sekcje uczyły dzieci i młodzież samodzielności i sa-
morządności. Praca ta stanowiła dużą pomoc wychowawczą dla nauczy-
cieli. W ramach trwającej na ten temat dyskusji podkreślano, iż wdraża-
nie założeń wychowania państwowego w szkole winno rozpoczynać się 
od formy, jaką jest samorząd szkolny i gmina75.

Reasumując, należy stwierdzić, że praktycznie we wszystkich szkołach 
powszechnych w mniejszym lub większym zakresie działały organizacje 
uczniowskie. Wszystkie spełniały ważną rolę wychowawczą. Działając 
wieloaspektowo, uczyły samorządności, rozwijały uczniowskie zaintere-
sowania, uwrażliwiały na pomoc dla osób starszych, będących w trudnej 
sytuacji materialnej. Kształtowały także u uczniów postawy patriotyzmu, 

73  W. Sieroszewski, Wczoraj i jutro polskiego harcerstwa, „Zrąb” 1930, z. 2, s. 237.
74  B. Urbanowicz, Harcerstwo polskie wobec wychowania państwowego 1929–1939, 

„Prace Naukowe Akademii im. Jana Długosza w Częstochowie” 2009, seria: Zeszyty 
Historyczne, z. X, s. 340. 

75  W. Gałecki, Wychowanie państwowe, „Oświata i Wychowanie” 1931, z. 7, s. 632.
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szacunku dla dorobku polskiej kultury, poszanowania własnego kraju 
i polskiej państwowości76. 

Założenia wychowania narodowego i państwowego przewidywały 
jako formę realizacji organizowanie różnych obchodów, imprez i uro-
czystości, szczególnie o charakterze państwowym. Określono je jako 
czynnik wielkiej wagi ugruntowujący w duszach młodzieży pierwiastki 
emocjonalne77.

Stwarzały one sytuacje, w ramach których nauczyciele mogli an-
gażować uczniów do ich przygotowania i czynnego w nich udziału, 
umożliwiało zbiorowe przeżywanie uczuć patriotycznych. Tematycznie 
wydarzenia te związane były z wybitnymi postaciami oraz ważnymi wy-
darzeniami z historii i teraźniejszości Polski. Dominującą postacią był 
tu marszałek J. Piłsudski oraz legenda wykreowana wokół jego osoby. 

Biorąc pod uwagę wydarzenia historyczne, to najczęściej uroczyście 
obchodzono rocznicę bitew pod Grunwaldem, Wiedniem, Oliwą, rocz-
nicę powstań listopadowego i styczniowego, uchwalenia Konstytucji 
3 Maja, powołania KEN.

W procesie wychowania w polskich szkołach w latach 1918–1939 
istotną rolę odegrały wydarzenia okresu 1918–1922. To czas rozwo-
ju i tworzenia się polskiego szkolnictwa po odzyskaniu niepodległości, 
a także kształtowania się państwowości oraz tożsamości narodowej Po-
laków po okresie zaborów. Wydarzenia te to przede wszystkim odzyska-
nie niepodległości, walki w obronie granic – z Ukrainą o Lwów i kresy, 
konflikt z Niemcami o Górny Śląsk, z Czechami o Śląsk Cieszyński, uzy-
skanie dostępu do Bałtyku oraz niewątpliwie wojna polsko-bolszewicka. 
Wśród uroczystości szkolnych o charakterze wychowawczym można też 
zauważyć obchody przyłączenia Wilna do Polski. 

Podstawnym i obowiązkowym świętem w pracy wychowawczej szkół 
były obchody 11 listopada 1918 roku oraz kolejnych rocznic odzyskania 
niepodległości. Po 123 latach zaborów 11 listopada 1918 roku ogłoszono 
ustanowienie wolnego państwa polskiego. 

76  W. Radziwonowicz, O organizacyjnym wychowaniu młodzieży, „Zrąb” 1933, z. 14, 
s. 92–103; H. Barchanowska, Organizacja młodzieży a wychowanie państwowe, „Zrąb” 
1935, z. 23, s. 66–74.

77  W. Gałecki, Wychowanie państwowe, s. 636.
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Obchody 11 listopada 1918 roku odbywały się w wszystkich typach 
szkół, zarówno powszechnych, jak i średnich. Najczęściej świętowano 
to ważne dla narodu wydarzenie w różnych częściach kraju od końca 
października do pierwszych dni listopada 1918 roku. Te nastroje wyra-
żano w różnych miejscowościach, szkołach i nabożeństwach kościelnych.

Dzień odzyskania niepodległości, obchodzony uroczyście i darzo-
ny wielkim szacunkiem, nie tylko nie miał stałej daty, lecz również nie 
był świętem państwowym niemal do końca lat 30. XX wieku. Oficjalnie 
11 listopada (data podpisania rozejmu w Compiègne we Francji) został 
uchwalony dniem święta państwowego w 1937 roku i po raz pierwszy 
obchodzono go dopiero w 1938 roku78. Nie mniej ważne były wydarze-
nia związane z procesem wewnętrznej organizacji państwa – uchwalenie 
Konstytucji marcowej, utworzenie rządu czy wybory prezydenckie. 

W pracy wychowawczej szkół okresu pierwszych lat istnienia niepod-
ległej Polski pojawiają się także nielicznie inne uroczystości, dotyczące 
takich wydarzeń, jak uchwalenie Konstytucji marcowej czy imienin pre-
zydenta Stanisława Wojciechowskiego.

Jednym ze sposobów wychowania państwowego były wycieczki, które 
określane były mianem zabiegów wychowawczych79. Dostarczały one nie 
tylko konkretnej wiedzy, ale służyły realizacji różnorodnych celów wy-
chowawczych80. Zbliżając uczniów do życia środowiska, które stanowiło 
część państwa wycieczki nabierały charakteru zarówno państwowego jak 
i obywatelskiego81. L. Jaxa-Bykowski pisał: tylko przez dokładne poznanie 
ziemi ojczystej – zdoła w sobie młodzież nasza obudzić prawdziwą ku niej 
miłość82.

Ważnymi uroczystościami dla szkół były akty nadawania im sztanda-
rów. Oprócz imprez budzących u uczniów uczucia patriotyczne – reli-
gijne i kształtujących ich świadomość narodową – odbywało się szereg 

78 D z.U. RP 1937, nr 33, poz. 255, s. 609.
79  W. Gałecki, Wychowanie państwowe, s. 633.
80  J. Ostrowski, Realizacja wychowania obywatelskiego w szkole, Warszawa–Wilno 

1938, s. 40.
81 A . Bando, „Zrąb” – kwartalnik pedagogiczny w latach 1930–1936, „Rocznik 

Naukowo-Dydaktyczny WSP w Krakowie” 1996, z. 178, s. 148.
82  L. Jaxa-Bykowski, Wycieczki szkolne, Lwów 1939, s. 5.
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innych uroczystości, np. Tydzień Szkoły Powszechnej, Dzień Oszczęd-
ności, Dzień Matki, Święto Lasu, Święto Wiosny, Święto Pieśni, andrzej-
ki, mikołajki, imieniny kierowników szkół itp. Obchodzono je w formie 
poranków lub wieczornic, na których program składały się deklamacje 
wierszy, solowe lub zbiorowe śpiewy, referaty, obrazki sceniczne. Te ostat-
nie były bardzo często wystawiane w szkołach przy okazji różnych imprez 
bądź grane samodzielnie jako szkolne przedstawienia.

Przykładem działań wychowawczych szkół było organizowanie kwest 
i zbiórek pieniędzy na różne cele, np. na plebiscyt na Górnym Śląsku, sta-
tek szkolny Dar Pomorza.

Funkcje wychowawcze i opiekuńcze pełniły także świetlice szkolne, 
które funkcjonowały w różnych okresach w znacznej liczbie szkół po-
wszechnych. Były miejscem dożywiania uczniów z rodzin o trudnej sy-
tuacji materialnej. Służyły do organizowania zabaw i dodatkowej nauki 
pozalekcyjnej. Przebywający w nich uczniowie mogli po zakończeniu 
obowiązkowych dziennych zajęć oraz w czasie ferii w miarę przyjemnie 
spędzić wolny czas oraz spożyć gorący posiłek. 

Władze oświatowe rozumiały potrzebę tworzenia świetlic i podkre-
ślały ich znaczenie: na świetlicę przeznaczać należy jedną lub dwie kla-
sy opalane, w których młodzież mogłaby się oddawać czytelnictwu, pra-
com ręcznym, zabawom i grom towarzyskim, śpiewowi i muzyce, teatrowi 
szkolnemu, słuchaniu audycji radiowych itp. W świetlicy winna młodzież 
znaleźć ciepłą i serdeczną atmosferę oraz umiejętną pomoc w pożytecznym 
spędzaniu czasu wolnego (bez skrępowania swobody młodzieży w wyborze 
zajęć)83. Skromne środki finansowe nie pozwalały jednak na upowszech-
nienie tej idei we wszystkich szkołach.

Realizując zadania wychowawcze i opiekuńcze, szkoły powszechne 
starały się jak najściślej współpracować z rodzicami i lokalnym środowi-
skiem. Pozytywny kontakt z rodzicami, którzy akceptowali działalność 
szkoły, miał dla niej ogromne znaczenie zarówno w wymiarze material-
nym, jak i psychologicznym. Rodzice wspomagający budżet państwa 
i samorządów pomagali dość istotnie w utrzymaniu szkoły i zapewniali 
jej w miarę normalne funkcjonowanie. Dążąc do nawiązania kontaktów 

83  Opiekowanie się dziatwą i młodzieżą szkolną w czasie ferii zimowych (Dz. Urz. 
MWRiOP 1933, nr 16, poz. 214).
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z rodzicami i lokalną społecznością, szkoły organizowały szereg imprez 
dla środowiska. Nawiązywanie takich kontaktów nie zawsze było łatwe, 
szczególnie na wsi. Zarówno szkoły miejskie, jak i wiejskie organizowały 
z okazji wydarzeń historycznych mających znaczenie dla Polski dużą licz-
bę imprez i uroczystości poświęconych rocznicom urodzin lub śmierci 
wielkich postaci w tradycji narodowej. 

Podsumowując, należy stwierdzić, iż w II Rzeczypospolitej podstawo-
we zadania z zakresu wychowania spełniła szkoła powszechna. Dotyczyło 
to teorii i praktycznych działań zarówno w zakresie wychowania naro-
dowego, jak i państwowego. Szkoła powszechna organizacyjne stanowi-
ła pierwszy, powszechny i obowiązkowy etap z jednej strony nauczania, 
a z drugiej wychowania – ważniejszy dla władz ze względu na przekazy-
wanie wartości związanych z państwem. Franciszek Zych, działacz spo-
łeczny, nauczyciel, dyrektor gimnazjum i nauczycielskiego seminarium 
żeńskiego Buczaczu84, pisał: wykuć państwowe granice Polski w sercach 
i duszach naszej młodzieży – to misja szkoły polskiej na dzisiaj, to podsta-
wa istnienia państwa polskiego i jego mieszkańców85.

Obie dominujące w II Rzeczypospolitej ideologie wychowawcze – 
narodowa i państwowa – znajdowały swe praktyczne odzwierciedlenie 
w programach nauczania. Należy jednak podkreślić, że pomimo zróż-
nicowania programów nauczania zarówno w latach 20., jak i 30. szko-
ła z wielką gorliwością i skutecznością kształtowała postawy narodowe 
i obywatelskie swych wychowanków. Kształtowała wśród dzieci i mło-
dzieży postawy patriotyczne, świadomość związku z tradycją i historią 
polskiej państwowości. 

W trakcie toczącego się sporu wokół roli i znaczenia idei narodowej 
i państwowej pojawiły się poglądy części pedagogów godzące obie i ni-
welujące różnice i sprzeczności86. Jednym z nich był Mieczysław Ziem-

84  XII Sprawozdanie Dyrekcji C.K. Gimnazjum w Buczaczu za rok szkolny 1911, 
Jasło 1921, s. 3; Z. Zagórowski, Spis nauczycieli szkół wyższych, średnich, zawodowych, 
seminariów nauczycielskich oraz wykaz zakładów naukowych i władz szkolnych. R. 1, 
Lwów–Warszawa 1924, s. 399.

85  F. Zych, Wychowanie państwowe, „Nasz Głos” 1931, z. 1, s. 106.
86 K . Szmyd, W kręgu myśli wychowawczej dla idei państwa i wartości narodowych: 

tradycje i aktualność zagadnienia, „Nauczyciel i Szkoła” 2000, nr 1(8), s. 25.
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nowicz, pedagog, wizytator kuratoryjny i dyrektor gimnazjum87, który 
głosił poglądy racjonalnego godzenia tych dwóch idei wychowawczych. 
Celem wychowania niezależnie od idei winien być obywatel cechujący 
się głęboką religijnością, miłością ojczyzny, poczuciem odpowiedzialno-
ści, honoru i godności narodowej. Podstawę moralnej siły narodu winno 
stanowić wychowanie religijne, narodowe i obywatelskie, a czynnikami 
wychowania powinny być: Kościół, szkoła, rodzina i państwo88. Wymie-
nione wartości oraz instytucje je wdrażające niezależnie od – wydawało-
by się – przeciwstawnych idei wychowawczych odpowiadały potrzebom 
społecznym i politycznym II Rzeczypospolitej. Aby mona było budować 
państwowość, winien istnieć naród, aby mogła funkcjonować państwo-
wość, powinni być jej obywatele. 

Należy jednak pamiętać, że po chwilach uniesień i radości z odzy-
skania przez Polskę niepodległości przyjdzie czas na refleksję nad relacją 
narodu i państwa. W wypowiedziach katolickich działaczy społecznych 
zwracano głównie uwagę na trudności związane z budowaniem pań-
stwowości polskiej. Ks. T. Kubina pisał: mamy Polaków, mamy warstwy 
polskie, ale nie mamy społeczeństwa polskiego89, opowiadając się za skie-
rowaniem wszystkich sił narodu do pracy budowania państwa, a pozo-
stawienia kłótni i waśni politycznych nad abstrakcyjnymi koncepcjami 
na czas późniejszy.

Warto zadać sobie pytanie, co pozostało w dzisiejszej rzeczywisto-
ści z ideałów wychowawczych tamtej Polski. Czy obecna sytuacja Polski, 
choć jest bardzo odmienna od tej w okresie międzywojennym, nie po-
trzebuje postaw patriotyzmu? Czy współcześnie, gdy w wychowaniu oby-

87  Ruch służbowy, „Dziennik Urzędowy Kuratorium Okręgu Szkolnego Lwowskie-
go” 1937, nr 9, s. 572, 577; Zmiany na stanowiskach w Kuratorium lwowskim, „Gazeta 
Lwowska” 1937, nr 213, s. 2; T. Pudłocki, Prof. dr hab. Mieczysław Ziemnowicz, „Nasz 
Przemyśl” 2007, nr 1, s. 42.

88  M. Ziemnowicz, Wychowanie narodowe czy państwowe, Kraków 1931, s. 21–22.
89  T. Kubina, Zadania socjalne polskiej inteligencji. Referat wygłoszony na I-szym 

Zjeździe Śląskich Akademików dn. 7 VIII 1919 r., Bytom 1921, s. 10. Por. M. Strzelecki, 
Wątki narodowe i państwowe w katolickiej koncepcji wychowania społecznego w okresie 
Drugiej Rzeczypospolitej [w:] Wychowanie a polityka. Między wychowaniem narodowym 
a państwowym, red. W. Wojdyła, Toruń 1999, s. 123–135; A. Zwoliński, Wychowanie 
do patriotyzmu, „Labor et Educatio” 2015, nr 3, s. 368.
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watelskim promuje się ideał obywatela świata bądź globalnego obywatela, 
pamięć historyczna i tożsamość narodowa są zbyteczne? Czy brak ekspo-
nowania w założeniach programowych wychowania idei narodu i pań-
stwa przypadkiem nie jest drogą do nikąd?

Papież Benedykt XVI w przemówieniu skierowanym do Papieskie-
go Komitetu Nauk Historycznych, wygłoszonym 7 marca 2008 roku pod 
tytułem Pamięć historyczna pomaga budować przyszłość, stwierdził mię-
dzy innymi: społeczeństwo, które nie pamięta o własnej przeszłości, a tym 
samym pozbawia się zdobytych dzięki doświadczeniu kryteriów i nie po-
trafi już stworzyć podstaw harmonijnego współistnienia i wspólnego zaan-
gażowania w realizację przyszłych celów. Takie społeczeństwo jest szczegól-
nie podatne na ideologiczną manipulację. (…) utrata pamięci powoduje 
u jednostki utratę tożsamości i w analogiczny sposób to zjawisko występuje 
w skali całego społeczeństwa90. 

Podobnie uważał nasz wielki rodak, św. Jan Paweł II, kiedy mówił: 
Człowiek, jako członek danego narodu, skupia w sobie jego przeszłość, 
przyczynia się do formułowania w duchu tożsamości historycznej – teraź-
niejszości, a przez to tworzy jego przyszłość91. 

Współczesna rzeczywistość w wychowaniu promuje ideał globalne-
go obywatela, ale czy emocjonalny związek z krajem ojczystym może nie 
być sprzeczny w wartościami ogólnoludzkimi uznawanymi w kontekście 
światowym? Zorientowanie się w procesie wychowania na wartości kul-
tury narodowej pozwala lepiej zrozumieć wartości innych kultur, z który-
mi kultura rodzima ma mniejsze lub większe związki. Czy zatem pomię-
dzy wychowaniem w ujęciu narodowym a globalnym, ponadnarodowym, 
nie może istnieć pewna równowaga? Toczący się współcześnie dyskurs 
społeczny na ten temat często pomija ten problem. Pojawiają się nato-
miast w kwestii wychowania skrajności powodujące deficyt wiedzy mło-
dzieży szkolnej w zakresie wartości moralno-obywatelskich. Czy cechy, 

90  Benedykt XVI, Pamięć historyczna pomaga budować przyszłość. Do Papieskiego 
Komitetu Nauk Historycznych, 7 III 2008, https://dekalog.opoka.org.pl/biblioteka/W/
WP/benedykt_xvi/przemowienia/historyczne_07032008.html (8.09.2022).

91 A . Szarkowska, Świadomość i pamięć historyczna [w:] Terror i konspiracja. Mło-
dzież wobec indoktrynacji komunistycznej 1945–1956, red. E.J. Kryńska, Białystok 
2004, s. 21.
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które ideolodzy wychowania państwowego uważali za ważne, jak: patrio-
tyzm, wytrwałość, zdyscyplinowanie, samodzielność, odpowiedzialność, 
wiara we własne siły, które w znacznej mierze pozwoliły narodowi pol-
skiemu na przetrwanie II wojny światowej, w obecnej rzeczywistości nie 
mogą spełniać podobnej roli? Niezależnie od tego, że obecna ogólna sy-
tuacja Polski jest odmienna od tej z lat 1918–1939, pewne wartości w wy-
chowaniu szkolnym pozostają niezmienne, nie kolidują z pojawiającymi 
nowymi ideami i mogą stanowić ich część.



Rozdział III

Wzorce wychowawcze – 
legenda Józefa Piłsudskiego

Zarówno w wychowaniu narodowym, jak i państwowym ważne miej-
sce zajmowały propagowane wzorce wychowawcze, postacie historyczne 
lub bardziej współczesne, ku czci których szkoły powszechne organizo-
wały szereg imprez, uroczystości i apeli. Miały one charakter szkolny, po-
zaszkolny i religijny.

Obchody te poza nawiązaniem do czasów świetności państwa polskie-
go miały przywrócić wiarę i nadzieję w możliwość odbudowy dawnego 
znaczenia Polski w Europie i świecie. Budziły poczucie dumy narodowej 
i wpływały na większe przywiązanie uczniów i ich rodziców do państwa.

Biorąc pod uwagę osoby bardziej współczesne, świętowano wszyst-
kie rocznice związane z osobą marszałka J. Piłsudskiego czy gen. Edwar-
da Rydza-Śmigłego, a także sprawowania władzy czy imienin prezydenta 
S. Wojciechowskiego, a przede wszystkim I. Mościckiego. Przykładem jest 
wiersz Przed portretem Pana Prezydenta1:

Tyś włodarzem
Polski całej,
A przed Tobą
Dzieci małe

Choć masz pracy
I trosk wiele,
Nie ustajesz w dziele
Pragniesz Polskę

1  L. Wiszniewski, Przed portretem Pana Prezydenta, „Uroczystości w Szkole. Kwar-
talnik zawierający materiały na uroczystości szkolne” 1937, nr 2, s. 25.
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Wielką stworzyć!…
Daj Ci Boże,
Stu lat dożyć

Wśród słonecznych 
żyj promieni
to Ci dzieci
w dniu imienin 

szczerze życzą,
gospodarzu,
I rządź nami 
I rozkazuj

Do wyrabiania cech i kształtowania zalecanych postaw wykorzystywano 
zarówno dawniejszych, jak i współczesnych bohaterów. Były to postacie, któ-
re cechowała bezwzględna miłość do ojczyzny, nieugięta walka o niepodle-
głość, utrwalanie tożsamości narodowej, rozsławianie państwa polskiego i co-
dzienna praca dla rozwoju ojczyzny, które przypominały okres sławy i potęgi 
Rzeczypospolitej na arenie międzynarodowej. W te zalecenia bardzo dobrze 
wpisywały się wówczas takie postacie historyczne, jak: Bolesław Chrobry, 
królowa Jadwiga, Mikołaj Kopernik, Stefan Batory, Jan Kochanowski, 
Piotr Skarga, Jan III Sobieski, Józef Bem, Jan Henryk Dąbrowski, książę Józef 
Poniatowski, Kazimierz Pułaski, Tadeusz Kościuszko, Juliusz Słowacki, 
Stanisław Staszic, Józef Wybicki, Stanisław Moniuszko, Fryderyk Chopin2. 

2 A PCz., Ks. pr. RP. 1930–1935 [prot. 13 X 1932], P. Sz. P. nr 13, Częstochowa, rkps 15, 
s. 92; APKie., O/Pi., Kronika Szkoły (Kr. Sz.), Szkoła Powszechna 4 klasowa w Boszczynku 
1925–1934 (Sz. P. 4-kl., Boszczynek 1925–1934), rkps 1, s. 8; APKie., O/St., Kronika Szko-
ły (Kr. Sz.), Szkoła Podstawowa w Długowoli 1913–1942 (Sz. P., Długowola 1913–1942), 
rkps 53, s. 11; ANKr., O/Se., Kr. Sz., Poręba Wielka 1884–1952, rkps 116, s. 145; ANKr., 
O/Se., Kr. Sz. P. im. ks. Kmietowicza i Andrusikiewicza, Czarny Dunajec 1890–1944, 
rkps 54, s. 114; ANKr., O/Se., Kr. Sz., Nawojowa Góra 1916–1949, rkps 104, bs.; ANKr., 
O/Bch., Kr. Sz., Wola Drwińska 1877–1940, rkps 137, bs.; ANKr., O/Sp – NT., Kronika 
szkolna, Nowy Targ 1883–1932 (Kr. sz., Nowy Targ 1883–1932), rkps 4, bs.; ANKr., O/T., 
Kr. Sz. 1915–1948, Sz. P. im. K. Hoffmanowej, Tarnów, rkps 8, s. 21; ANKr., O/T., 
Kr. Sz. P. 1928–1939, Sz. P. nr 9 im. Orląt Lwowskich, Tarnów, rkps 2, s.11; ANKr., O/T., 
Kr. i ks. wiz. 1914–1954, Sz. P. im. W. Jagiełły, Pilzno, rkps 6, s. 99; APR., Posiedzenia 
Rady Pedagogicznej – protokoły 1932–1967 (Pos. RP. prot. 1932–1967), Szkoła Podstawo-
wa im. S. Okrzei w Radomiu (Sz. P. im. S. Okrzei, Radom), rkps 6, bs.



Wzorce wychowawcze – legenda Józefa Piłsudskiego 83

Pojawiały się też osoby wnoszące pozytywne wartości do historii powszech-
nej, np. Jerzy Waszyngton, czy związane z historią Polski, np. Napoleon Bona-
parte. Oto przykłady uroczystości. 

Interesujący przebieg miała uroczystość w Nowym Sączu. W listopa-
dzie 1925 roku zorganizowany tam został wieczorek ku czci Bolesława 
Chrobrego oraz 900. rocznicy jego koronacji na pierwszego króla Polski. 
Uczestniczyli w nim uczniowie szkoły męskiej i uczennice szkoły żeń-
skiej. Na jego program złożyły się okolicznościowe i patriotyczne wiersze 
i pieśni oraz okolicznościowa sztuka. Przedstawienie urządzono osobno 
dla dzieci szkolnych i osobno dla rodziców, których przybyła znaczna ilość 
i z zadowoleniem wysłuchała produkcji dzieci3. Podobne obchody odbyły 
się również w szkole w Pilźnie. 27 września 1925 roku program poran-
ka został uświetniony słowem wstępnym kierownika szkoły, recytacjami 
wierszy oraz obrazowymi ćwiczeniami młodzieży z laskami i wstążkami4.

W listopadzie 1925 roku w Nawojowej uroczystość uczczenia pamięci 
koronacji Bolesława Chrobrego rozpoczęło nabożeństwo. Po jego zakoń-
czeniu młodzież w szkole wystawiła przedstawienie, recytowała wiersze 
i śpiewała stosowne pieśni5.

Dużym uznaniem jako wzór dla kształtowania postaw moralnych 
młodego pokolenia cieszyła się postać królowej Jadwigi, szczególnie 
w szkołach noszących jej imię. W wystąpieniach kierownictwo szkół 
zwracało głównie uwagę na jej zasługi dla państwa, religii i Kościoła kato-
lickiego. Tak wielkie zainteresowanie takimi uroczystościami potwierdza-
ło utrwalanie się wartości chrześcijańskich i tożsamości narodowej wśród 
lokalnych społeczności miejskich i wiejskich w odradzającym się po la-
tach niewoli państwie polskim6.

3 A . Sz. Kr. sz. 1918–1946, Sz. P. nr 9, Nowy Sącz, rkps bn., bs.
4 ANK r., O/T., Kr. i ks. wiz. 1914–1954, Sz. P. im. W. Jagiełły, Pilzno, rkps 6, s. 71.
5 A . Sz. Kr. Sz. P., Nawojowa 1918–1939, rkps bn., bs. Podobnie też było w szko-

le im. św. Mikołaja w Krakowie. ANKr., O/Se., Ks. pr. pos. RP. 1923–1930, P. Sz. P. III 
st. i. św. Mikołaja KR., rkps 58, s. 75.

6 ANK r., O/T., Ks. prot. i konf. naucz. 1917–1926, Sz. P. im. H. Sienkiewicza, Tar-
nów, rkps 16, bs.; ANKr., O/T., Kr. P. Sz. P. Ż. im. KJ., Pilzno 1914–1946, rkps 1, s. 17; 
ANKr., O/T., Księga wizytacyjna za lata 1856–1938. Kronika szkoły z lat 1899–1977 
(Ks. wiz. 1856–1938, Kr. sz. 1899–1977), Szkoła Podstawowa w Jastrzębi pow. grybowski 
(Sz. P., Jastrzębia), rkps, s. 79.
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Bardzo okazale przebiegały obchody związane z osobą Jana III Sobie-
skiego i 250. rocznicy bitwy wiedeńskiej w szkołach Nowego Sącza. Sta-
rając się nadać uroczystości powagę rangi święta państwowego, zorgani-
zowano ją w wynajętej sali TSL. 6 i 7 października 1933 roku uroczystość 
przeprowadzono dla męskiej i żeńskiej szkoły im. J. Kochanowskiego, 
a 8 października – dla szerszej publiczności miasta. W scenariuszu obcho-
dów znalazło się przemówienie okolicznościowe, recytacje wierszy, śpiew 
czterogłosowego chóru mieszanego, trzygłosowego chłopców i sztuka 
okolicznościowa zaprezentowana przez uczennice szkoły żeńskiej7.

Bardzo pożyteczna inicjatywa pod względem materialnym, moralnym 
i patriotycznym towarzyszyła tym obchodom w szkole w Wieprzu pow. 
żywiecki. Wieczorek rozpoczęły recytacje okolicznościowych wierszy 
i sztuka przedstawiająca wybrany fragment z życia Jana III Sobieskiego. 
Później miął miejsce wykład połączony z wyświetlaniem obrazów prezen-
tujących najważniejsze okresy z życia wielkiego wodza i króla polskiego. 
Dochód z tej uroczystości w wysokości 18 zł i 40 gr został przekazany 
na odnowienie zamku w pobliskim Olesku8. Miało to przekonywać mło-
dzież do dbałości o zabytki świadczące o naszej tożsamości, utrwalające 
tradycję i historię narodową.

19 lutego 1923 roku obchodzono uroczyście w całej Polsce 450. rocz-
nicę urodzin Mikołaja Kopernika. W szkole jego imienia w Tarnowie 
po nabożeństwie w kościele urządzono poranek. Dyrektor szkoły w prze-
mówieniu ukazywał jego patriotyczne postawy oraz zasługi, jakie położył 
dla nauki światowej i dla Polski9. 

7 A . Sz. Kr. SP nr 3 im. J. Kochanowskiego, Nowy Sącz 1918–1939, rkps bn., bs.
8 ANK r., O/ Se., Kr. Sz. L., Wieprz 1899–1952, rkps 133, bs. W podobny sposób 

obchodzono tę rocznicę m.in. w szkole im. J. Dietla w Krakowie (ANKr., O/Se., Kr. Sz. 
im. J. Dietla, Kraków 1885–1938, rkps 74, s. bs.); w szkole w Czarnym Dunajcu (ANKr., 
O/Se., Kr. Sz. P. im. ks. Kmietowicza i Andrusikiewicza, Czarny Dunajec 1890–1944, 
rkps 54, s. 139); w szkole w Jastrzębi (ANKr., O/T., Ks. wiz. 1856–1938. Kr. sz. 1899–
1977, Sz. P., Jastrzębia, rkps 1, s. 58) i w szkołach w Tarnowie (ANKr., O/T., Kr. Sz. Sz. 
W. im. M. Kopernika, Tarnów 1795–2003, rkps 19, s. 66; ANKr., O/T., Kr. Sz. P. 1928–
1939, Sz. P. nr 9 im. Orląt Lwowskich, Tarnów, rkps 2, s. 13). 

9 ANK r., O/T., Kr. Sz. Sz. W. im. M. Kopernika, Tarnów 1795–2003, rkps 19, 
s. 45. Podobne obchody odbyły się również m.in. w szkołach w Jastrzębi pow. radom-
ski, i w Pilźnie. APR, Szkoła Powszechna w Jastrzębi, korespondencja dotycząca szkoły 
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W szkole im. H. Sienkiewicza w Tarnowie przeprowadzono w tym 
dniu w każdej klasie wykład na temat roli i znaczenia Kopernika10. W cza-
sie prezentowanych poranków lub wieczornic przedstawiano go jako wy-
bitnego astronoma, matematyka, lekarza, poetę, obrońcę Olsztyna w cza-
sie najazdu krzyżackiego w 1520 roku, człowieka o rozległym spektrum 
zainteresowań i gorącego patriotę. Głęboka religijność, pragnienie poszu-
kiwania prawdy o otaczającym świecie, wytrwałość, nieugiętość w dąże-
niu do celu, duże chęci przezwyciężania wszelkich trudności były cechami 
podnoszonymi i akcentowanymi przez ówczesny narodowy system wycho-
wawczy. Obok tego Kopernik jako światowej sławy uczony w wielu dzie-
dzinach był jednym z najlepszych wzorów do naśladowania przez młode 
pokolenie11.

Ważne miejsce w uroczystościach przypadało też bohaterom z innych 
państw, którzy w jakiś szczególny sposób przysłużyli się dla sprawy pol-
skiej na arenie międzynarodowej. Taką postacią był Napoleon Bonaparte 
i obchody 100-lecia jego śmierci. Najpierw 1 maja 1921 roku obchodzo-
no w szkołach Dzień Francji poświęcony polsko-francuskiemu sojuszowi 
wojskowemu i znaczeniu wizyty marszałka Ferdynanda Focha w Polsce. 
Obchody miały uświadomić uczniom znacznie zawartego 19 lutego 1921 
roku sojuszu polsko-francuskiego. 

Istotną rolę w nich odgrywały wygłaszane w szkołach liczne odczyty 
i pogadanki ukazujące stosunki polsko-francuskie w przeszłości i teraźniej-

1921–1924 (Sz. P., Jastrzębia, Koresp. dot. szk. 1921–1924), rkps 3, s. 144; ANKr., O/T., 
Kr. i ks. wiz. 1914–1954, Sz. P. im. W. Jagiełły, Pilzno, rkps 6, s. 59. 

10 ANK r., O/T., Ks. prot. i konf. naucz. 1917–1926, Sz. P. im. H. Sienkiewicza, 
Tarnów, rkps 16, bs.

11 A . Niedojadło, Wychowanie narodowe i państwowe w szkołach powszechnych 
Okręgu Szkolnego Krakowskiego w latach 1918–1939, Lublin–Tarnów 2013, s. 140; idem, 
Uroczystości państwowe ważnym i praktycznym komponentem realizacji podstawowych 
założeń i teleologii wychowania narodowego w szkołach powszechnych Okręgu Szkolnego 
Krakowskiego (OSK) w II Rzeczypospolitej [w:] Studia problemowe z historii wychowania 
na ziemiach polskich w XIX–XX wieku, red. E. Juśko, J. Kamińska-Kwak, R. Pelczar, 
Stalowa Wola–Łapczyca 2015, s. 125; idem, Postacie bohaterów narodowych, Europy 
i świata, związanych z Polską, a występujących w obchodach uroczystości państwowych 
w szkolnictwie powszechnym II Rzeczypospolitej w latach 1918–1939 na przykładzie 
Okręgu Szkolnego Krakowskiego, „Tarnowskie Studia Historyczne” 2014, t. IV, s. 95. 
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szości oraz ich znacznie dla narodu i państwa polskiego12. 5 maja 1921 roku 
obchodzono uroczyście 100. rocznicę śmierci Napoleona Bonapartego. 
W większych szkołach lub placówkach o zdolniejszej młodzieży MWRiOP 
dla nadania świętowaniu większej rangi zalecało nauczenie uczniów choć-
by jednej zwrotki Marsylianki i odśpiewania fragmentu lub całości hym-
nu francuskiego w czasie obchodów szkolnych. Ministerstwo, pozosta-
wiając szkołom swobodę w wyborze form obchodów, zalecało jednak, aby 
w przypadku obchodów publicznych w wielu miejscowościach przyłączyć 
się i wziąć w nich udział. Izby lekcyjne, w których przeprowadzano tę uro-
czystość, należało udekorować w barwach narodowych Polski i Francji. 

Przykładem może być między innymi przebieg tych uroczystości 
w Tarnowie i Borzęcinie. W szkołach tarnowskich po okolicznościowym 
odczycie recytowano wiersz Na sprowadzenie zwłok Napoleona i wyjątek 
z Pana Tadeusza oraz odśpiewano Pieśń Legionów i Niech żyje naród Pol-
ski13. W szkole w Borzęcinie pow. brzeski scenariusz obejmował wykład 
o Napoleonie, wiersze i pieśni okolicznościowe14. Obchody przywoływały 
i odświeżały znaczenie postaci Napoleona dla sprawy narodowej w okre-
sie zaborów i walk Legionów Polskich u jego boku o przywrócenie nie-
podległości i całości własnego kraju. Pokazywały i potwierdzały również, 
jak żywa była nadal legenda napoleońska wśród różnych warstw narodu 
polskiego.

12 I nspektor szkolny w Radomiu w wydanym okólniku polecał, aby 1 maja 1921 r. 
urządzić w szkołach Dzień Francji tj. obchód poświęcony Francji i polsko-francuskiemu 
braterstwu… APR, Sz. P., Jastrzębia, Koresp. dot. szk. 1921–1924, rkps 3, s. 200; ANKr., 
O/NT-S., Kr. sz., Szaflary 1878–1966, rkps 11, s. 50; A. Niedojadło, Pierwsze dni i lata 
w działalności patriotycznej i wychowawczej szkół powszechnych w Tarnowie po odzy-
skaniu niepodległości w 1918 roku [w:] Tarnów. Pierwsze niepodległe. Różnymi drogami 
do niepodległości, red. B. Sawczuk, E. Stańczyk, T. Trytek, Tarnów 2016, s. 100; idem, Wy-
chowanie narodowe…, s. 143. 

13 ANK r.,. O/T., Kr. Sz. L. im. K. Brodzińskiego, Tarnów 1910–1960, rkps 1, s. 10; 
ANKr., O/T., Kr. Sz. 1915–1948, Sz. P. im. K. Hoffmanowej, Tarnów, rkps 8, s. 8; ANKr., 
O/T., Kr. Sz. 7-kl. im. T. Kościuszki, 1896–1930, Sz. P. nr 5 im. T. Kościuszki, Tarnów, 
rkps 1, s. 104. A. Niedojadło, Pierwsze dni…, s. 101. 

14 ANK r., O/Bch., Historia Szkoły Ludowej w Borzęcinie 1878–1969 (H. Sz. L., Bo-
rzęcin 1878–1969), Szkoła Podstawowa Ludowa w Borzęcinie (Sz. P. L., Borzęcin), rkps 
1, s. 40. Podobnie było też i w Szaflarach. ANKr., O/NT-S., Kr. sz., Szaflary 1878–1966, 
rkps 11, s. 50. A. Niedojadło, Uroczystości państwowe…, s. 128.
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W podniosłym nastroju świętowano też 150-lecie utworzenia Stanów 
Zjednoczonych Ameryki Północnej w 1926 roku, przywołując przy tym 
starania i zasługi dla odzyskania niepodległości i powstania państwa pol-
skiego nieżyjącego już prezydenta T.W. Wilsona. Mocno akcentowano 
rolę i zasługi T. Kościuszki i K. Pułaskiego w walce o wolność kolonii an-
gielskich w Ameryce Północnej.

Przebieg uroczystości przybierał różne formy. W Szkole Podstawowej 
im. S. Staszica w Kielcach wydarzenia te zostały upamiętnione przez od-
powiednie pogadanki na jednej z godzin lekcyjnych w ciągu maja z pod-
kreśleniem stosunków łączących Polskę z Wielką Republiką Zachodnią15. 
W niewielkiej szkole w Długowoli pow. Lipsko 3 maja 1926 roku kie-
rownik wygłosił obszerny referat w czasie zorganizowanego poranka16. 
W Pilźnie w tym samym dniu po zakończonym poranku przedstawiciele 
młodzieży podpisali specjalnie przygotowane arkusze pamiątkowe, które 
później wysłano do Stanów Zjednoczonych17.

W czasie wystąpień starano się zwrócić szczególną uwagę na posta-
wę T.W. Wilsona, który pod koniec I wojny w punkcie 13 swego orędzia 
z 1917 roku upomniał się o rację bytu Polski, wpływając w ten sposób 
na umiędzynarodowienie sprawy polskiej18. 

Najbardziej uroczyście obchody te odbywały się w tych miejsco-
wościach i powiatach, które miały ożywione kontakty z Polonią ame-
rykańską. Przykładowo miejscowości w pow. radomskim i kozienickim 
otrzymywały wsparcie od Polonii z Nowego Jorku, a szkoły w miej-
scowościach leżących w pow. dąbrowsko-tarnowskim, nowosądeckim, 

15 A PKie., Księga protokołów Rady Pedagogicznej 1926–1931 (Ks. pr. RP. 1926–
1931 [prot. 11 V 1926], Sz. P. nr 1 im. S. Staszica, Kielce, rkps 4, s. 3. Podobnie było 
w niewielkiej szkole w Michalczowej pow. brzeski. ANKr., O/Se., Kronika Publicznej 
Szkoły Powszechnej w Michalczowej 1925–1952 (Kr. P. Sz. P., Michalczowa 1925–1951), 
rkps 99, bs. A. Niedojadło, Wychowanie narodowe…, s. 140.

16 A PKie., O/St., Kronika Szkoły Podstawowej w Długowoli 1913–1942 (Kr. Sz. P., 
Długowola 1913–1942), rkps 53, s. 6; A. Niedojadło, Uroczystości państwowe…, s. 127.

17 ANK r., O/T., Kr. i ks. wiz. 1914–1954, Sz. P. im. W. Jagiełły, Pilzno, rkps 6, s. 74.
18  Uroczystości poświęcone uczczeniu rocznicy śmierci T.W. Wilsona odbyły się 

w 1924 r. m.in. w szkołach w Nowym Wiśniczu, Pilźnie i Tarnowie. ANKr., O/Se., Kroni-
ka Szkoły w Wiśniczu Nowym pow. Bochnia, 1818–1951 (Kr. Sz., Wiśnicz Nowy 1818–
1951), rkps 135, bs. 
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nowotarskim, pilzneńskim i tarnowskim – od polskich emigrantów 
z Chicago.

W pierwszych latach po odzyskaniu niepodległości rodacy zza oce-
anu przysyłali wiele paczek i pieniędzy przeznaczonych na zaspokojenie 
potrzeb odradzającego się polskiego szkolnictwa. Była to głównie pomoc 
skierowana na budowę i odbudowę budynków szkolnych, pomoce nauko-
we i podręczniki oraz tworzenie i rozwijanie funduszy pomocy dla dzieci 
z ubogich rodzin19.

Duże znaczenie wychowawcze w kontekście poszukiwania i utrwala-
nia wzorów patriotycznych, moralnych i obywatelskich miały okoliczno-
ściowe uroczystości poświęcone wybitnym i uznanym osobom mających 
swoje miejsce we współczesnych wydarzeniach ważnych dla narodu. Na-
leżały do nich takie postacie, jak Maria Curie-Skłodowska, Henryk Sien-
kiewicz, Adam Asnyk, Stanisław Wyspiański, Stefan Żeromski, Maria 
Konopnicka, ówcześni prezydenci Gabriel Narutowicz, Stanisław Wojcie-
chowski, Ignacy Mościcki, marszałek Edward Rydz-Śmigły oraz przede 
wszystkim marszałek Józef Piłsudski.

Przykładem współczesnym godnym do naśladowania, szczegól-
nie dla uczennic, była działalność naukowo-badawcza M. Curie-Skło-
dowskiej. Jej odkrycia naukowe w dziedzinie chemii nie tylko wpłynęły 
na postęp i dalszy rozwój w tej dziedzinie, ale rozsławiały jednocześnie 
imię Polski na świecie. Do zarządzenia przez władze szkolne obchodów 
mających uczcić jej sukcesy badawcze przyczyniło się uzyskanie przez 
nią Nagrody Nobla za szczególne osiągnięcia naukowe. Takie wystąpie-
nia i pogadanki przeprowadzone w styczniu i lutym 1925 roku odbyły 
się między innymi w obu szkołach w Pilźnie. W styczniu w Publicznej 
Szkole Powszechnej Żeńskiej im. Królowej Jadwigi w trakcie wystąpień 

19 ANK r., O/Se., Kr. P. Sz. P., Michalczowa 1925–1951, rkps 99, bs.; ANKr., O/Se., 
Kr. Sz., Wiśnicz Nowy 1818–1951, rkps 135, bs.; ANKr., O/T., Kr. Sz. Sz. W. im. M. Ko-
pernika, Tarnów 1795–2003, rkps 19, s. 43; ANKr., O/T., Kr. i ks. wiz., 1914–1954, Sz. P. 
im. W. Jagiełły, Pilzno, rkps 6, s. 74; APKie., Księga protokołów Rady Pedagogicz-
nej 1926–1931 (Ks. pr. RP., 1926–1931 [prot. 11 V 1926]), Sz. P. nr 1 im. St. S., Kiel-
ce, rkps 4, s. 3; APKie., O/St., Kronika Szkoły Podstawowej w Długowoli 1913–1942 
(Kr. Sz. P., Długowola 1913–1942), rkps 53, s. 6; A. Niedojadło, Postacie bohaterów…, 
s. 98.
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i pogadanek pouczono dzieci o doniosłych odkryciach i zasługach naszej 
rodaczki20.

Spośród ówczesnych pisarzy największe znaczenie dla realizacji wy-
chowania narodowego miała postać i twórczość H. Sienkiewicza, krze-
piciela serc wszystkich Polaków w okresie zaborów. W jego przypadku 
obchody związane były z kolejnymi rocznicami jego śmierci i sprowa-
dzeniem jego prochów ze Szwajcarii do Polski. Swoją twórczością, dzia-
łalnością wolnościową i organizowaną pomocą dla walczących polskich 
żołnierzy w I wojnie światowej zdecydowanie wpisywał się w model wy-
chowania narodowego i w zawarte w nim ideały. Postać pisarza starano 
się przybliżyć zebranym na obchodach dzieciom i dorosłym przez przed-
stawianie i omówienie jego twórczej pracy dla narodu polskiego. 

Interesujący epilog miał miejsce w trakcie uroczystość w niewielkiej 
szkole w Małogoszczy pow. jędrzejowski. 16 listopada 1924 roku w pro-
gramie zorganizowanej wieczornicy znalazły się dwugłosowe pieśni pa-
triotyczne, deklamacje wybranych wierszy, wykład nauczyciela Stanisła-
wa Zawadzkiego o życiu i twórczości H. Sienkiewicza. Następnie kolejny 
nauczyciel miejscowej szkoły wygłosił z pamięci wyjątki z Pana Wołody-
jowskiego – Pogrzeb Wołodyjowskiego i kazanie ks. Kamińskiego. Arena 
tych wydarzeń, odświętnie przystrojona i udekorowana portretem izba 
szkolna, była natłoczona ogromną liczbą słuchaczy, którzy w największym 
skupieniu wysłuchali przemówień, śpiewów i deklamacji, a rozumiejąc zna-
czenie takich uroczystości dla wywołania nastrojów patriotycznych, dzięko-
wali P.P. Nauczycielstwu za jego pracę21.

W podobnie uroczystym nastroju organizowano również obchody 
związane ze sprowadzeniem prochów pisarza do Polski. Organizowane 
w szkołach uroczystości poza oddźwiękiem propagandowym i patriotycz-
nym miały też budzić poczucie dumy narodowej z posiadania polskie-

20 ANK r., O/T., Kr. P. Sz. P. Ż. im. KJ., Pilzno 1914–1946, rkps 1, s. 24; ANKr., O/T., 
Kr. i ks. wiz., 1914–1954, Sz. P. im. W. Jagiełły, Pilzno, rkps 6, s. 66.

21 A PKie., (O/Ję.), Korespondencja z Inspektorem szkolnym w Jędrzejowie doty-
cząca obchodów uroczystości państwowych rocznic oraz akcji środowiskowych organi-
zowanych przez szkołę, Publicznej Szkoły Powszechnej w Małogoszczy 1915–1941 (Ko-
resp. In. Sz. Ję. P. Sz. P., Małogoszcz 1915–1941), rkps 12, s. 1; A. Niedojadło, Pierwsze 
dni…, s. 98.
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go pisarza światowego formatu. Poświadcza ten fakt między innymi zapis 
dokonany 25 września 1925 roku przez kierownika szkoły w Bistuszowej, 
który z entuzjazmem i poczuciem dumy narodowej odnotował na kartach 
kroniki szkolnej: Prochy śp. H. Sienkiewicza wróciły do Ojczyzny i pocho-
wano je w krypcie katedry w Warszawie. Cała podróż z Vevey ze Szwajcarii 
była jedną ciągłą manifestacją. Wszystkie narody złożyły mu hołd więcej 
jak królewski. Po szkołach w całym powiecie odbyły się odczyty…22.

Organizowanie uroczystości ku czci H. Sienkiewicza w następnych 
latach służyło głównie dla obchodów Dni Sienkiewiczowskich i 50- 
-lecia wydania powieści Ogniem i mieczem. Działania te, wspierane przez 
Zakład Narodowy im. Ossolińskich we Lwowie, świetnie wpisywały się 
w ówczesny program wychowania państwowego propagowany przez wła-
dze oświatowe i polityczne. Miały one przypomnieć Polakom o pisarzu, 
wspaniałym wychowawcy narodu, o nieprzemijającej i wciąż aktualnej 
wartości jego krzepiącej twórczości. W związku z tym Zakład Narodowy 
im. Ossolińskich przygotował bezpłatnie zestaw interesujących materia-
łów propagandowych23.

Obok Sienkiewicza wielkim szacunkiem darzono również postać 
i twórczość M. Konopnickiej. Szczególnie entuzjastycznie organizowano 
uroczystości jej poświęcone w szkołach noszących jej imię. Przykładem 
może być szkoła jej imienia w Tarnowie. W programie uroczystości, która 
miała miejsce 29 października 1921 roku, znalazły się następujące utwo-
ry pisarki: Co to Ojczyzna, Chrystus i dzieci, Kwiaty, Młody żołnierzu oraz 
pieśni Gdy ciężkie życia troski, Niebiosa głoszą, Ojczyzna ma droga, Świę-
ta miłości, W cichą noc, Hymn i Rota24. Dobór utworów podyktowany był 
chęcią wyeksponowania umiłowania, poszanowania i obrony ojczyzny, 
pracy dla ojczyzny i kwestii religijnych. 

W zakresie wychowania w szkołach powszechnych II Rzeczypospoli-
tej osoba marszałka J. Piłsudskiego i wydarzenia z nim związane zajmo-
wały poczesne miejsce. Szkoła odgrywała istotną rolę w tworzeniu legen-
dy marszałka, ukazując w wartości wychowawcze związane z jego osobą 

22 ANK r., O/T., Kr. Sz. 1915–1985, Sz. P., Bistuszowa, rkps 1, s. 18–19.
23 A PR, Kor i mat. dot. szk. 1933–1936, Sz. P., Jastrzębia, rkps 9, s. 136.
24 ANK r., O/T., Ks. prot. konf., 1920–1927, Sz. W. im. M. Konopnickiej, Tarnów, 

rkps 99, s. 54.
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oraz działalnością. Odbywało się to w trakcie zajęć lekcyjnych poprzez re-
alizowanie założeń programowych danego przedmiotu, a także w ramach 
zajęć pozalekcyjnych oraz pozaszkolnych. Uczniom w zależności od wie-
ku starano się przybliżyć wizerunek Marszałka poprzez prezentowanie nie 
tylko jego dokonań, ale również wydarzeń z poszczególnych etapów jego 
życia. Sposób jego bycia, zachowanie, postawa, ubiór sprzyjały budowa-
niu charakterystycznego wizerunku jego osoby.

W procesie wychowania uczniów J. Piłsudski stawał się wzorem pa-
trioty. Moc i siła jego legendy tkwiły w jego wkładzie w odzyskanie nie-
podległości, co przekładało się na poziom zaufania obywateli do niego. 
Będąc symbolem odzyskanie niepodległości, utożsamiał się w społecz-
nym pojęciu ze skrycie pielęgnowaną i przekazywaną z pokolenia na po-
kolenie w okresie zaborów tożsamością narodową. W umysłach dzieci 
stawał się osobą godną naśladowania, największym bohaterem współcze-
snej Polski25. Jego legendę budowali przede wszystkim ludzie z nim zwią-
zani, w szczególności kręgi wojskowe i najbliżsi współpracownicy26. 

W społecznej i politycznej dyskusji pojawił się akcent roli J. Piłsud-
skiego w wychowaniu obywateli oraz kontynuacji jego poglądów przez 
rządzących polityków sanacji. Uważano ich za wychowanków i uczniów 
Marszałka. Dzięki nim może dziś obywatel polski chlubić się przynależno-
ścią do Państwa Polskiego, bo dzięki nim doszła Polska do Potęgi i znacze-
nia wśród innych, stanęła jako równa wśród narodów27. Proces ten trwał, 
począwszy od Legionów, przez cały okres niepodległego dwudziestole-
cia, wzmożony w sposób szczególny po przewrocie majowym. W świa-
domości społecznej rodziła się legenda J. Piłsudskiego wspomagana przez 
szkolne wychowanie budujące wizerunek pierwszego wychowawcy. 

Na łamach pisma Geniusz niepodległości uczeń gimnazjum, H. Cze-
czot, w 1935 roku pisał: On był godnym następcą Chrobrych, Sobieskich, 
Batorych, najwybitniejszym wodzem i mężem stanu obok Washingtonów, 

25  J. Załęczny, Budowanie legendy Józefa Piłsudskiego w społeczeństwie powiatu war-
szawskiego w okresie międzywojennym, „Rocznik Mazowiecki” 2012, nr 24, s. 66.

26  J. Kamińska-Kwak, Józef Piłsudski – narodziny i rozwój legendy w II Rzeczy- 
pospolitej, „Przemyskie Zapiski Historyczne. Studia i materiały poświęcone historii Polski 
Południowo-Wschodniej” 2018, t. XXII, s. 160.

27 Z .P. Dąbrowski, Marszałek Piłsudski jako wychowawca, „Zrąb” 1935, z. 23, s. 37.
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Napoleonów i innych, oraz doby dzisiejszej. Oto dlaczego winniśmy kochać 
i czcić Pierwszego Marszałka Polski Józefa Piłsudskiego. 

Wodzu i Nauczycielu, my polska młodzież gimnazjalna korzymy się przed 
Twoją wielkością i niesiemy Tobie jako najlepszemu Ojcu pełnemu dobroci 
i słodyczy – nasze młode serca w ofierze i nasze młodzieńcze przywiązanie. 
Ty jesteś dla nas niedoścignionym wzorem i przewodnikiem naszego z życia. 

Niech Bóg zachowa Twoją wielką Ideę w długie lata dla chwały i potęgi 
naszej Ojczyzny – Polski mocarstwowej28. 

Tadeusz Michał Nittman, autor Małego Piłsudczyka, zwracając się 
do uczniów, napisał: Polska dzisiejsza mieści się w jednym wielkim słowie: 
P i ł s u d s k i ! .  Bo z mocy Jego ducha i hartu Jego woli, męki samotnej i lat 
ciężkiej walki zrodziło się plemię, noszące dumne miano: p i ł s u d c z y c y ! 2 9 .

W Elementarzu dla kl. I szkoły powszechnej znajdował się wierszyk 
na imieniny Marszałka:

Ukochany Panie 
Przyjm powinszowanie 
Od nas, dzieci polskich 
I z miasta i wioski
Żyj nam lata całe
Ojczyźnie na chwałę 
Szczęśliwie, bez troski
Żyj długo dla Polski30.
Uczestnicy III Kongresu Pedagogicznego w czerwcu 1933 roku w re-

zolucji hołdowniczej ustosunkowali się do osoby Marszałka, określając 
go mianem największego nauczyciela31.

Działacze TSL w momencie śmierci Marszałka przesłali na ręce jego 
żony depeszę zawierającą słowa bólu z powodu jego śmierci i zapewnienia 
o wierności jego ideałom32.

Aby szkoły w procesie wychowania godnie obchodziły uroczystości 
związane z postacią Marszałka, opracowany zastał przykładowy scena-

28  „Geniusz Niepodległości” 1935, s. 152. 
29  M. Nittman, Mały Piłsudczyk, Warszawa 1939, s. 17.
30  „Ilustrowany Kurier Codzienny” 1934, nr 78, s. 4.
31  III Kongres Pedagogiczny Związku Nauczycielstwa Polskiego we Lwowie od 17–21 

czerwca 1933 r., Warszawa 1934, s. 5.
32  „Przewodnik Oświatowy” 1935, nr 4, s. 131.
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riusz ich organizowania. Formy szkolnych uroczystości odnoszących się 
do osoby J. Piłsudskiego były różne: apele, pogadanki, wieczory i wie-
czornice, poranki czy okazjonalne akademie. Tematycznie związane 
były z jego imieninami, faktami z jego życia, współczesnymi mu wyda-
rzeniami dotyczącymi losów Polski czy potem kolejnymi rocznymi jego 
śmierci. 

Jedną z najczęściej wykorzystywanych form uczczenia postaci Mar-
szałka były organizowane przez szkoły uroczystości związane z jego imie-
ninami. Obchodzone je we wszystkich typach szkół i przez cały okres 
istnienia II Rzeczypospolitej. W sposób szczególny przyczyniły się one 
do budowania i utrwalania legendy J. Piłsudskiego.

Uroczystości imienin Marszałka, jak wynika z zapisów w kronikach 
i protokołach szkolnych rad pedagogicznych w szkołach powszechnych, 
rzadziej obchodzono przed 1926 rokiem, częściej zaś po przewrocie ma-
jowym. W pierwszym okresie były one organizowane spontanicznie przez 
grona pedagogiczne, nienarzucane z góry przez władze szkolne, a ich re-
alizacja nie była sprawdzana i egzekwowana. Później były one zalicza-
ne już do jednych z najważniejszych obchodów, narzucane i sprawdzane 
przez władze szkolne. 

Kultywowanie tych obchodów w przekonaniu obozu sanacyjnego 
miało wpływać również na legitymizowanie i utrwalanie jego władzy 
w Polsce. Starano się je skrzętnie wykorzystać do propagowania wycho-
wania państwowo-obywatelskiego. Dokładnie przyglądali się im inspek-
torzy szkolni, zamieszczając ocenę tych działań szkoły w stosownej ad-
notacji powizytacyjnej. W szkołach organizowano uroczystości związane 
z wydarzeniami mającymi wpływ na odzyskanie przez Polskę niepodle-
głości, w których Marszałek brał udział. Niewątpliwie taką uroczystością 
było świętowanie 11 listopada. 

Odnośnie do imienin Marszałka, a także innych uroczystości z nim 
związanych należy zaznaczyć, iż ich organizowanie było popierane przez 
ZNP, którego był honorowym członkiem33. J. Piłsudski uważany był przez 
Związek za wychowawcę narodu34.

33  Józef Piłsudski członkiem honorowym Związku, „Głos Nauczycielski” 1921, 
nr 10–12, s. 1.

34  W hołdzie wychowawcy narodu, „Głos Nauczycielski” 1932, nr 28, s. 1.
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Oto przykłady takich uroczystości. 19 marca 1921 roku nauczy-
cielstwo ze szkoły w Górnym Borzęcinie urządziło uroczysty poranek 
ku uczczeniu imienin Naczelnika Państwa. Zaraz po mszy św. zaproszeni 
goście i część młodzieży zgromadzili się w sali szkolnej przybranej w zie-
leń i dywany. W słowie wstępnym kierownik skreślił zasługi J. Piłsudskie-
go położone około wskrzeszenia jej bytu i granic35. Następnie miały miejsce 
deklamacje wierszy przeplatane śpiewami przy akompaniamencie skrzy-
piec i harmonii. Uroczystość ta zakończyła się śpiewem Roty M. Konop-
nickiej. W tym samym dniu po południu powtórzono tę uroczystość dla 
tych, którzy nie mogli się pomieścić w sali na poranku.

Podobne uroczystości odbywały się również w roku 1920 w Tarno-
wie w szkole im. K. Hoffmanowej, w 1921 roku w szkołach pilzneńskich: 
im. Władysława Jagiełły i im. Królowej Jadwigi oraz w Tarnowie w szkole 
im K. Brodzińskiego36.

Po 1926 roku w każdej szkole nie tylko obchodzone były uroczystości 
imienin Marszałka, ale placówki w małych i większych miejscowościach 
starały się bardzo o uatrakcyjnienie scenariusza programu. Obok nabo-
żeństw w kościele, akademii, poranków i wieczorków w szkołach pojawiły 
się również wyjścia do kina, teatru oraz udział w pochodach i manifesta-
cjach lokalnych społeczności. 

W uroczystościach tych starano się zaangażować jak największą licz-
bę uczniów. Ich występy artystyczne, przemówienia, odczyty, współ- 
organizacja obchodów, dekorowanie sal miały nie tylko rozwijać ich ta-
lenty, zdolności i umiejętności, ale też stanowić przygotowanie do przy-
szłego dorosłego życia publicznego. 

W bardzo interesujący sposób przebiegały uroczystości imieninowe 
J. Piłsudskiego w niewielkiej szkole w Boszczynku pow. sandomierski 
19 marca 1928 roku. Na początek słowo wstępne do młodzieży wygłosił 

35 ANK r., O/Bch., Hist. Sz. Ludowej w Borzęcinie, Sz. Pod. Ludowa w Borzęcinie 
1878–1969, rkps 1, s. 40. 

36 ANK r., O/T., Kr. Sz. L. im. K. Brodzińskiego, Tarnów 1924–1948, Sz. L. im. 
K. Brodzińskiego, Tarnów 1910–1960, rkps 1, s. 25; ANKr., O/T., Kr. Sz. i ks. wiz., 1914–
1954, Sz. P. im. W. Jagiełły, rkps 6, s. 50; ANKr., O/T., Kr. Sz., 1914–1946, P. Sz. P. Ż. 
im. Królowej Jadwigi, Pilzno, rkps 1, s. 19; ANKr., O/Tar., Kr sz. 1886–1982, Sz. P. im. 
K. Hoffmanowej, Tarnów, rkps 8, s. 20.



Wzorce wychowawcze – legenda Józefa Piłsudskiego 95

kierownik szkoły, a po nim miał miejsce odczyt ucznia kl. V. Później de-
klamowano szereg wierszy, śpiewano wiele patriotycznych pieśni i duet 
skrzypcowy odegrał pieśni legionowe. Na koniec wystawiono sztukę 
Zmartwychwstanie Polski37. 

Jeszcze w bardziej interesujący sposób starano się zorganizować 
tę uroczystość w niewielkiej szkole w Wieprzu pow. żywiecki. Tam 
19 marca 1929 roku obchodzono uroczyście imieniny J. Piłsudskiego 
według następującego scenariusza. O godz. 7:30 koło szkoły zebrało się 
Stowarzyszenie Młodzieży Żeńskiej i Męskiej w strojach narodowych 
i banderia na koniach, straż pożarna, miejscowa ludność i dzieci szkol-
ne. O godz. 7:45 pochód z orkiestrą skierował się do kościoła, a po uro-
czystym nabożeństwie wszyscy udali się na grób Nieznanego Żołnie-
rza, gdzie Stowarzyszenie złożyło wieniec. Dzieci deklamowały wiersze 
i śpiewały, przemawiał naczelnik gminy z Trzemeśni i Jan Podmokły, 
miejscowy stolarz. Wreszcie pochód powrócił do szkoły, gdzie odbył się 
poranek. Aniela Durkowa, kierowniczka szkoły, wygłosiła odczyt o Mar-
szałku, a dzieci deklamowały wiersze i odśpiewały kilka pieśni patrio-
tycznych. Jak zauważył redagujący kronikę: Uroczystość wpłynęła bardzo 
dodatnio na ludność38.

37 A PKie., O/Pi., Kronika Szkoły Powszechnej 4-klasowej w Boszczynku 1925–1934 
(Kr. Sz. P. 4-kl., Boszczynek 1925–1934), Szkoła Powszechna w Boszczynku 1915–1941 
(Sz. P., Boszczynek 1915–1941), rkps 1, s. 7. Podobnie też było i w szkole w Strzemieszy-
cach wchodzącej w skład województwa kieleckiego. A. Glimos-Nadgórska, Dzieje Szkoły 
Nr 1 w Strzemieszycach Wielkich 1806–1939 wraz z tekstami źródłowymi, Bielsko-Biała 
2018, s. 129. 

38 ANK R., O/III., Kronika Szkoły Ludowej w Wieprzu pow. Żywiec 1899–1952 (Kr. 
Sz. L., Wieprz 1899–1952), rkps 133, bs. Podobnie było i w innych szkołach. W Woli 
Drwińskiej pow. bocheński dzieci na końcu akademii wzniosły okrzyk: Marszałek Jó-
zef Piłsudski niech żyje. ANKr., O/Bch., Kronika Szkoły w Woli Drwińskiej pow. Boch-
nia 1877–1940 (Kr. Sz., Wola Drwińska), rkps 137, bs. W Pilźnie młodzież uczestniczy-
ła w takiej uroczystości w gmachu „Sokoła”, a uświetniał ją zespół muzyczny „Lutnia” 
(ANKr., O/T., Kr. Sz., 1914–1946, P. Sz. P. Ż. im. Królowej Jadwigi, Pilzno, rkps 1, s. 27). 
Mniej uroczyście było natomiast m.in. w Rzędzinie koło Tarnowa (ANKr., O/T., Kr. Sz. P., 
Rzędzin 1928–1939, Sz. P. nr 9 im. Orląt Lwowskich, Tarnów, rkps 2, s. 3) i w Bidzinach 
pow. sandomierski w latach 1927–1931. APKie., O/Sa., Publiczna Szkoła Powszechna 
w Bidzinach (P. Sz. P., Bidziny), Kronika Szkoły Ludowej w Bidzinach 1909–1931 (Kr. Sz. 
L., Bidziny 1909–1931), rkps 1, s. 27, 29, 30, 31.
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19 marca 1930 roku odbyła się bardzo starannie przygotowana uro-
czystość z okazji imienin Marszałka w szkole im. K. Brodzińskiego w Tar-
nowie. Na korytarzu I piętra szkoły ustawiono wśród zieleni popiersie 
J. Piłsudskiego. Ściany udekorowano zielenią i chorągiewkami i rzęsiście 
oświetlono elektrycznie39. Zważywszy na słabą jeszcze dostępność prądu 
elektrycznego nawet w miastach i wysokie ceny energii elektrycznej, był 
to duży wysiłek finansowy dla szkoły. W tym miejscu składano również 
życzenia i ślubowanie na wierność ojczyźnie i Marszałkowi, a czterogło-
sowy chór ustawiony na schodach wykonał szereg pięknych pieśni. Re-
dagujący kronikę przebieg uroczystości ocenił w słowach: całość wypadła 
niezmiernie podniośle i imponująco40. 

W 1931 roku wyróżniały się między innymi obchody w Niepołomi-
cach, Tarnawie pow. bocheński i Rzeczniowie pow. iłżecki. W Niepoło-
micach uroczystość rozpoczęła o godz. 8:00 rano mszą św. w kościele pa-
rafialnym, po czym główne obchody miały miejsce już w szkole. Słowo 
wstępne dyrektora szkoły oraz odczyt o J. Piłsudskim nauczycielki Zofii 
Świecińskiej dały początek akademii. Następnie każda klasa przedstawiła 
po jednej recytacji wybranego wiersza, a po każdej oddzielnej deklamacji 
młodzież odśpiewała pieśń okolicznościową. Na zakończenie zaśpiewano 
pieśń Nie rzucim ziemi…41. 

Ważne miejsce w życiu społeczności szkolnych zajmował pogrzeb 
Marszałka, żałoba narodowa po jego śmierci oraz obchodzone corocznie 
rocznice jego zgonu. Stosunek do tych wydarzeń wiernie odzwierciedlają 
zapisy w kronikach szkolnych. 

Przebieg uroczystości w szkołach związanych z pogrzebem Marszałka 
precyzowały ustalenia władz szkolnych. Przede wszystkim we wszystkich 

39 ANK r., O/T., Kr. Sz. L. im. K. Brodzińskiego, Tarnów 1924–1948, Sz. L. im. 
K. Brodzińskiego, Tarnów 1910–1960, rkps 1, s. 29.

40  Ibidem. Nieco mniej uroczysty przebieg miały obchody w Częstochowie. APCz., 
Ks. pr. RP., 1930–1935 [prot. 18 III 1930], P. Sz. P. nr 13, Częstochowa, rkps 15, s. 172. 
W niewielkiej szkole w Roztoce-Brzezinach pow. nowosądecki obchody imienin Marszał-
ka uczczono przez pogadanki na języku polskim i historii, np. „Polska niepodległa” i „Rok 
1914–1918”. ANKr., O/III., Kr. Sz., Roztoka-Brzeziny 1924–52, rkps 121, s. 24.

41 ANK r. O/Bch., Księga protokołów rady pedagogicznej 1927–32 (Ks. pr. RP., 
1927–32 [prot. 13 III 1931]), Publiczna Powszechna Szkoła męska 7-klasowa w Niepoło-
micach, 1924–52 (P. P. Sz. 7-kl., Niepołomice 1924–52), rkps 5, bs.
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placówkach edukacyjnych winno zostać odczytane orędzie prezydenta 
I. Mościckiego, na budynkach wywieszone flagi państwowe opuszczo-
ne do połowy masztu, a uczniowie mieli okryć kirem odznaki szkolne 
na czapkach, beretach i rękawach42.

„AS”, ilustrowany magazyn tygodniowy, pisał: Do trumny Marszałka 
Piłsudskiego pielgrzymuje cała Polska. Przychodzą przede wszystkim dzie-
ci. – Tak mało z nich widziało w życiu Marszałka. Nielicznym z nich dane 
było przeżyć wielki moment bliskiego zetknięcia się z postacią Wodza Naro-
du. Bo choć Marszałek dzieci bardzo kochał, choć zawsze przygarniał je do 
siebie, to jednak troska o Państwo Polskie, troska o potężną armię kazała 
mu zamykać się dniem i nocą w ciasnych murach gabinetów i wypracowy-
wać plany rządzenia państwem. Dziś dzieci z całej Polski mogą być tak bli-
sko Marszałka. Mogą spieszyć do Jego trumny, by tu dziękować Mu za to, 
że pozwolił im żyć w niepodległej Polsce i pracować dla mocarstwowej po-
tęgi Rzeczypospolitej, by tu u trumny modlić się do Stwórcy o spokój duszy 
dla utrudzonego walką o Polskę i dla Polski Wodza Narodu. I tu u trumny 
ślubują dzieci Marszałkowi, że spełniać będą – jak testament – wszystkie 
Jego narodowe wskazania, a przede wszystkim kochać będą swe matki, które 
ich wychowują na najlepszych synów Ojczyzny, kochać tak, jak matkę Swą 
kochał Józef Piłsudski43.

Uroczystości pogrzebowe miały nie tylko upowszechniać kult Mar-
szałka, patriotyzm, tożsamość narodową, ale również integrować poprzez 
jego postać inne narodowości zamieszkujące Polskę i będące jej obywa-
telami. W szkołach, gdzie występowały w znacznym procencie mniej-
szości narodowe, też przygotowywano specjalne scenariusze obchodów. 
W szkole w Gładyszowie pow. gorlicki był uczony dzieci wiersz o nastę-
pującej treści:

Gdy Komendant w Belwederze nocą umierał,
Płakał gorzko jego ukochany generał.
We łzach stali ministrowie wsłuchani w ciszę, 
Rozpaczała żona, córki i Polska cała,
Bo nikogo tak dotąd Polska nie kochała.

42 ANK r., O/III., Kronika Szkoły Publicznej Powszechnej w Rabce-Słonem 1896–
1928 (Kr Sz. P.P., Rabka-Słone 1896–1928), rkps 117, s. 31.

43  „AS. Ilustrowany magazyn tygodniowy” 1935, nr 13, s. 17.
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Przylecieli w noc majową [aniołowie – przyp. A.N.]
I usiedli nieruchomo przy jego głowie.
Miły wodzu! Tobie także odpocząć trzeba,
Zabierzemy Twoją duszę prosto do Nieba, 
Żeby równa była słońcom na mlecznych drogach, 
Żeby lśniła jak diament w koronie Boga44.
Analiza materiałów źródłowych pozwala zrozumieć, jak żywa była le-

genda Marszałka oraz jak ją tworzono. Na początek warto przyjrzeć się 
reakcji dzieci i młodzieży na wiadomość o śmieci Marszałka. O to kilka 
przykładów. 

Zapis kronikarski w szkole w Białej Wyżnej pow. nowosądecki wier-
nie oddaje nastrój dzieci po tej przykrej wieści: Hiobowa wieść o śmierci 
Pierwszego Marszałka Polski Józefa Piłsudskiego dotarła i do naszej szkoły. 
O tragicznej tej chwili powiadomił dzieci kierownik szkoły Na widok fo-
tografii pośmiertnej dzieci płakały – ze wzruszeniem pozakładały opaski 
żałobne na ręce. (…) Kierownik szkoły odczytywał dzieciom codziennie 
wiadomości prasy o przygotowaniu uroczystości pogrzebowych, kondolen-
cje z zagranicy jak również wyjątki z pism Wielkiego Marszałka. Ze sku-
pieniem wysłuchała młodzież relacji z pogrzebu, jaką zdawali im ich wy-
chowawcy. Właściwa powaga towarzyszyła okresowi żałoby po Wielkim 
Budowniczym Państwa i Przyjacielu młodzieży45.

Z wielkim szacunkiem odniósł się po śmierci do osoby Marszałka je-
den z nauczycieli redagujący kronikę w szkole w Mogilnie koło Krako-
wa: Dnia 12 maja 1935 roku zmarł w pałacu Belwederskim w Warszawie 
Marszałek Józef Piłsudski, mąż, który całe życie poświęcił walce o wolność 
Polski. Niezłomny obrońca Ojczyzny, wódz narodu. Dla sprawy polskiej po-
łożył ogromne zasługi, dla niej walczył i cierpiał i miał to szczęście, że do-
konał dzieł, które były marzeniem jego życia, bo przywrócił wolność swemu 
narodowi46. 

44  W wierszu jest mowa o gen. Bolesławie Wieniawie Długoszowskim: M. Janiga, 
Los człowieka – jednego z wielu, „Kwartalnik Gorlicki” 2008, nr 44, s. 6.

45 ANK r., O/III., Kronika Szkoły Powszechnej w Białej Wyżnej oraz książka inwen-
tarza ruchomego 1899–1951 (Kr Sz. P., Biała Wyżna 1899–1951), rkps 46, bs.

46 ANK r., O/III., Kronika Publicznej Szkoły Powszechnej w Mogilnie 1923–1937; 
1944–1948 (Kr. P. Sz. P., Mogilno 1923–1937; 1944–1948), rkps 102, bs.
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Jeszcze w bardziej przejmujący sposób wiadomość o zgonie Marszałka 
została odebrana i zapisana w kronice szkolnej 12 maja 1935 roku w szko-
le w Zakrzowie koło Krakowa. Zapis ten służył również pamięci i utrwa-
laniu legendy J. Piłsudskiego, zwracając uwagę na jego miłość do ojczy-
zny, rolę w odzyskaniu niepodległości i odbudowie państwa: Cała nasza 
ukochana Polska została pogrążona w wielkim smutku i żałobie, gdyż nie-
szczęsna śmierć zabrała nam ukochanego wodza narodu Marszałka Józefa 
Piłsudskiego. Polska poniosła nieopisaną stratę w każdej dziedzinie pań-
stwowego życia i chociaż śp. Marszałek J. Piłsudski przestał żyć fizycznie, 
to jednak żyć będzie wiecznie w duszy i sercu każdego Polaka, jako jedyny 
Syn Ojczyzny. Kochał całym sercem Polskę i dla niej tylko żył, toteż naród 
oddając Mu serce za serce, choć w części spłacając dług wdzięczności za jego 
niezmierną miłość i wykucie Ojczyzny z niewoli w dniu 18 V 1935 sprowa-
dził Go do Krakowa i złożył w katedrze na Wawelu. Cześć i hołd po wiecz-
ne czasy Nieśmiertelnemu śp. Marszałkowi Józefowi Piłsudskiemu Zbawcy 
i Budowniczemu Polski47.

Bardzo dobrym przykładem na to, jak wielu nauczycieli czy kierow-
ników szkół wpływało na budowanie i utrwalanie legendy J. Piłsudskie-
go w świadomości nie tylko uczniów, ale i lokalnych społeczności, jest 
zapis w kronice szkoły w Wierchomli Wielkiej pow. nowosądecki: dnia 
12 marca 1935 zmarł w Belwederze w Warszawie Pierwszy Marszałek Pol-
ski, Wielki Budowniczy Polski Józef Piłsudski. Cała Polska okryła się żało-
bą. To był Człowiek wielki, Jedyny w naszej historii. Dosłownie cały świat 
pospieszył z wyrazami współczucia, które złożył na ręce Dostojnej Władzy, 
Pana Prezydenta oraz rządu. W nocy 12go na 13go maja Pan Prezydent mia-
nował generała Rydza-Śmigłego na Inspektora Sił Zbrojnych, a generała 
Kasprzyckiego na stanowisko ministra spraw wojskowych zgodnie z życze-
niem zmarłego Wodza. Marszałek do ostatnie chwili kierował sprawami 
Państwa, mimo ciężkiej choroby jaka go toczyła – raka wątroby i żołąd-
ka. Ciało było schorowane, ale Duch nieśmiertelny, silny, który do ostatniej 
chwili nie poddał się chorobie. Dźwigał na swoich barkach ciężar całego 
Państwa. Teraz my go musimy podjąć! Zostawił nam Państwo zakrojone 
na swoją miarę i my musimy to przeogromne dzieło sami teraz prowadzić. 

47 ANK r, O/III., Kronika Szkoły Ludowej w Zakrzowie 1901–1952 (Kr Sz. L., Za-
krzów 1901–1952), rkps 142.
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Jego życie – to praca. Teraz nam ją w testamencie przekazał. My nie zawie-
dziemy zaufania. Naszym celem – Praca dla Polski48.

Z przygnębieniem odebrano również tę smutną wiadomość w nie-
wielkiej szkole w Postronnej. Dzieci z niedowierzenie sprawdzały w ra-
dio prawdziwość tej wiadomości, a następnie popadły w głęboki smutek 
i żałobę. Ten ich diametralnie zmieniający się nastrój – z wesołej zabawy 
w smutek i rozpacz – wiernie oddają słowa zapisane w kronice szkolnej: 
Nadszedł dzień 13 maja 1935 roku, poniedziałek. Dzieci bawiły się radośnie 
przed szkołą pod dozorem nauczyciela. Naraz wyszła z mieszkania gospo-
dyni domu, w którym mieściła się szkoła i oznajmiła straszną wiadomość 
słyszaną przez radio w nocy z dnia 12 na 13 maja, że Józef Piłsudski nie 
żyje! Trudno było uwierzyć tym słowom tak okropnym. I dzieci, i nauczy-
ciel nie wierzył! Przecież nic nie mówiono o jego ciężkim stanie choroby. 
Dzieci III i IV klasy cisnęły się do aparatu radiowego. Stwierdziły wiarygod-
ność słów gospodyni. Zatrzęsły się nogi, całe ciało zadrżało, ustały zabawy 
i śmiechy, zapanował spokój i cisza. Dzieci posiadały w ławkach, nauczyciel 
mówił o Jego życiu, trudach i znojach, zasługach dla państwa i całej ludz-
kości. Dzieci miały łzy w oczach, kilkoro płakało. Trudno było prowadzić 
lekcje. Dzieci patrzyły na portret Marsz. i cicho rozmawiały o wojnie, któ-
ra teraz chyba zaraz wybuchnie. Uspokoiły się dzieci dopiero wtedy, gdy się 
dowiedziały, że Marszałek zostawił po sobie również dzielnych następców49.

W podobnym nastroju przyjęto wiadomość o śmierci Marszałka w in-
nej miejscowości Kielecczyzny, w niewielkiej szkole w Krzcinie. W zapisie 
pokreślono wielkość J. Piłsudskiego, jego rolę w odzyskaniu niepodległo-
ści oraz walce o granice i szacunek dla Polski na arenie międzynarodo-
wej. Te akcenty wyraźnie przebijają się w następującym zapisie kronikar-
skim szkoły: Dnia 13 V 1935 r. zmarł Pan Marszałek Józef Piłsudski Wódz 
Narodu i Armii Polskiej, Który śmiałością swej myśli, odwagą zamierzeń, 
potęgą czynów zniewolonych rąk kajdany zrzucił, dla bezbronnych miecz 
wykuł, granice nim wyrąbał i sztandary naszych pułków sławą uwieńczył. 
Skażonych niewolą nauczył honoru bronić, wiarę we własne siły wskrze-
szać, dumne marzenia z orlich szlaków na ziemię sprowadzać i twardą rze-

48 ANK r., O/III., Kr Sz., Wierchomla Wielka 1875–1951, rkps 132, s. 44–45.
49 A PKie., O/Sa., Kr. 1-kl. Sz. P., Postronna 1934–44, P. Sz. P., Postronna, rkps 1, 

s. 7–8.
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czywistość zamieniać. Czynami swymi budził u wszystkich iskry tęsknot 
do wielkości po wszystkie krańce Polski. Dał Polsce wolność, granice, moc 
i szacunek50.

Przygnębiający nastrój panował też w innej miejscowości Kielecczy-
zny, Kazimierzy Wielkiej. W szkole w tej miejscowości postanowiono 
w każdej klasie zorganizować pogadanki o życiu i czynach Wskrzesicie-
la i Budowniczego Polski. Jednocześnie informowano dzieci o manifesta-
cjach żałobnych w całej Polsce. W chwili przeprowadzania zwłok z kate-
dry św. Jana w Warszawie należało przerwać naukę w szkole, a czas ten 
przeznaczyć na uczczenie pamięci zmarłego Marszałka. W sobotę 18 maja 
dzieci wzięły udział w uroczystym nabożeństwie żałobnym, a wieczorem 
były obecne na akademii żałobnej urządzonej przez specjalny komitet. 
Na znak żałoby nosiły opaski żałobne na lewym ramieniu51.

Nie mniej boleśnie i w przygnębieniu przeżywała również ten fakt 
młodzież w miastach. Potwierdza to choćby zapis kronikarski zamiesz-
czony w kronice szkoły im. K. Brodzińskiego w Tarnowie: 13/5 o godz. 
5.00 rano nadeszła smutna wiadomość o śmierci Marszałka Józefa Pił-
sudskiego, która nastąpiła 12 maja o godz. 20.45. Młodzież przychodząca 
do szkoły zauważyła czarną chorągiew na budynku szkolny. Wiadomość 
ta rozeszła się bardzo szybko i wywarła niezmiernie przygnębiające wra-
żenie. O godz. 8 zebrała się młodzież – jak zwykle na podwórzu szkolnym 
celem odbycia 10 minutowej gimnastyki. Nastrój nauczyciela poważny – 
niecodzienny. Pada komenda baczność – kierownik szkoły podaje młodzie-
ży tę smutną wiadomość – zarządza 2 min. milczenie. Gimnastyka już się 
nie odbyła. Młodzież w wielkim skupieniu opuszcza podwórze. Rozpoczęła 

50 A PKie. O/Sa., Kronika Szkolna 1925–1956 (Kr. Sz. 1925–1956), Publiczna Szkoła 
Powszechna w Krzcinie 1912, 1916–56 (P. Sz. P., Krzcin 1912, 1916–56), rkps 1, s. 57–
58. Podobnie było też w Polance Wielkiej pow. oświęcimski: 12 maja 1935 r. roznio-
sło radio smutną wieść o śmierci Budowniczego i Wskrzesiciela Polski Marszałka Józefa 
Piłsudskiego. Szkoła tutejsza wraz z organizacjami kulturalno-gospodarczymi i społeczny-
mi uczciła godnie śmieć Najlepszego Polaka, przyrzekając postępować w myśl Jego przy-
kazań. ANKr., O/III., Kronika Szkoły Publicznej Powszechnej w Polance Wielkiej 1862, 
1924, 1929–1938 (Kr Sz. P. P., Polanka Wielka 1862, 1924, 1929–1938), rkps 115, bs. 

51 A PKie., O/Pi., Księga protokołów Rady Pedagogicznej 1928–1936 (Ks. pr. RP. 
1928–1936 [prot. 15 V 1935]), Publiczna Szkoła im. H. Kołłątaja w Kazimierzy Wielkiej, 
1870–1947 (P. Sz. im. H. Kołłątaja w Kazimierzy Wielkiej 1870–1947), rkps 29, s. 212. 
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się żałoba. O 9.30 młodzież już założyła opaski żałobne, a o 10 tej wzięła 
udział w mszy św. za spokój duszy Marszałka w kościele XX Misjonarzy52.

W Ożarowie w podobny nastrój towarzyszył wieści o śmierci Marszał-
ka, co odnotowano w kronice szkolnej: Dzieci stopniowo zaczęły napływać 
do szkoły. Słychać było, że o czymś poważnie rozmawiają. Kiedy ukazałem 
się w szkole, aby zakomunikować dzieciom smutną wiadomość o śmierci 
Marszałka, przyjęto mnie spazmatycznym płaczem. W rozmowie z dziećmi 
ustalono, jak uczcić pamięć zmarłego Wodza Ojczyzny53.

Kierowniczka szkoły w Częstochowie w głębokim odczuciu straty, 
jakiej doznał Naród Polski z powodu zgonu śp. Marszałka Józefa Piłsud-
skiego54, zwołała 17 maja o godz. 12:00 nadzwyczajne żałobne posiedze-
nie Rady Pedagogicznej. Otwierając je, wezwała obecnych do powstania 
z miejsc i minuty ciszy dla oddania hołdu pamięci Marszałka. Następ-
nie przedstawiła treść telefonogramu Ministerstwa Spraw Wewnętrznych 
z 13 maja przesłanego do szkoły przez Inspektora Szkolnego pismem 
z 15 maja tegoż roku w sprawie 6-tygodniowej żałoby narodowej. Polecał 
on, aby odwołać wszystkie uroczystości i przyjęcia, a urzędnicy państwo-
wym zobligowani byli do noszenia na lewym przedramieniu czarnej opa-
ski jako widocznego znaku żałoby. 

W dalszej kolejności odczytała telefonogram MWRiOP z 14 maja 
w sprawie nabożeństwa żałobnego organizowanego dla ogółu społeczeń-
stwa 18 maja. Mimo że wszystkie dzieci miały uczestniczyć 17 maja w na-
bożeństwie żałobnym w synagodze, to jeszcze raz, 18 maja, w kolejnym 
nabożeństwie dla miejscowej ludności miały wziąć udział delegacje po-
szczególnych klas i w całości oddział VII. W przemówieniu poprzedzają-
cym pójście na nabożeństwo, należy pokreślić doniosłość momentu dziejo-
wego, jakiem jest złożenie do grobu doczesnych szczątków śp. Marszałka55. 

52 ANK r., O/T., Kr. Sz. L. im. K. Brodzińskiego, Tarnów 1924–1948, Sz. L. im. 
K. Brodzińskiego, Tarnów 1910–1960, rkps 1, s. 39–40.

53 A PKie., O/Sa., Kronika Szkoły Publicznej Powszechnej rozwojowej nr 2 w Ożaro-
wie (Kr. Sz. P. P. nr 2 w Ożarowie), Publiczna Szkoła Powszechna w Ożarowie 1919–1944 
(P. Sz. P., Ożarów 1919–1944), rkps 28, s. 15; ibidem, s. 13.

54 A PCz., Ks. Pr., 1930–35 [prot. 17 V 1935], P. Sz. P. nr 13, Częstochowa 1930–
1935, rkps 15, s. 202–203.

55  Ibidem, s. 203.
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13 maja w szkole powszechnej w Ożarowie późnym wieczorem odbyło 
się zebranie Zarządu Związku Strzeleckiego i nauczycielstwa w celu omó-
wienia programu uroczystości. Do ich organizacji postanowiono zaprosić 
wszystkie organizacje tej miejscowości. Na kolejnym zebraniu, już wszyst-
kich organizacji, które miało miejsce 14 maja, omówiono program uro-
czystości żałobnych za duszę śp. Marszałka. 17 maja o godz. 8:00 odbyła 
się zbiórka na boisku szkolnym: dzieci szkolnych, miejscowego Związku 
Strzeleckiego, straży pożarnej i przedstawicieli innych miejscowych or-
ganizacji. O godz. 8:30 wyruszył pochód do kościoła na mszę żałobną. 
Po mszy wszyscy udali się na plac parafialny, gdzie Stefan Czarnowski, 
porucznik rezerwy, odczytał orędzie prezydenta, a kierownik miejsco-
wej szkoły, Antoni Wróblewski – orędzie ministra WRiOP. Po zakończe-
niu uroczystości w kościele wszyscy uczestnicy udali się na cmentarz, aby 
tam na grobach legionistów złożyć wieńce, którymi był ubrany katafalk. 
W udekorowaniu katafalku dopomógł szkole właściciel ziemski Stefan 
Czarnowski z Jasin, wypożyczając kwiaty zgodnie z zapotrzebowaniem 
szkoły56.

Interesujący zapis związany z okresem pogrzebu J. Piłsudskiego zna-
lazł się w kronice szkoły powszechnej w Rabce-Słonem. W celu oddania 
przez uczniów wszystkich szkół zbiorowego hołdu w pogrzebu Marszał-
ka, 18 maja MWRiOP wydało zarządzenie, że jest to dzień wolny od zajęć 
dla wszystkich typów szkół, aby młodzież mogła wziąć udział w nabożeń-
stwach żałobnych. Po nabożeństwach szkoły były zobowiązane do uro-
czystego oddania hołdu Wielkiemu Wodzowi i Wychowawcy Narodu. Da-
lej znajduje się opis samego pochówku Piłsudskiego: Ciało Pierwszego 
Marszałka Polski Józefa Piłsudskiego pochowano w grobach królewskich 

56 A PKie., O/Sa., Kr. Sz. P. P. nr 2 w Ożarowie, P. Sz. P., Ożarów, 1919–1944, rkps 28, 
s. 13. 15 maja 1935 r. młodzież szkoły im. K. Brodzińskiego w Tarnowie uczestniczyła w na-
bożeństwie żałobnym o godz. 9:00 w kościele XX Misjonarzy. W szkole portrety Marszał-
ka osłonięto kirem. Przez cały tydzień młodzież słuchała codziennie z zainteresowaniem 
sprawozdań radiowych z żałoby w Warszawie i w całym kraju. ANKr., O/T., Kr. Sz. L. im. 
K. Brodzińskiego, Tarnów 1924–1948, Sz. L. im. K. Brodzińskiego, Tarnów 1910–1960, 
rkps 1, s. 39–40. 13 maja 1935 r. odbyła się też akademia żałobna w szkole im. W. Jagiełły 
w Pilźnie. Do licznie zebranej młodzieży i miejscowej ludności wygłosił przemówienie kie-
rownik szkoły J. Radniewicz – były oficer Legionów – i naczelnik sądu Piotr Garbaczyński. 
ANKr., O/T., Kr. Sz. i ks. wiz. 1914–1954, Sz. P. im. W. Jagiełły, rkps 6, s. 116.
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na Wawelu, w krypcie św. Leonarda, serce postanowiono pochować w Wil-
nie u nóg Matki Pierwszego Marszałka Polski. Na Sowińcu w Krakowie po-
częto sypać kopiec św. p. Marszałka Józefa Piłsudskiego, na który noszono 
ziemię ze wszystkich pobojowisk I wojny57.

13 maja w Bukowinie Tatrzańskiej o godz. 8:00 rano dzieci szkol-
ne uczestniczyły w nabożeństwie i modlitwach za spokój duszy Dziad-
ka. Po mszy św. w porozumieniu z księdzem proboszczem młodzież 
przez pół godziny dzwoniła we wszystkie dzwony kościelne, powtarzając 
tę czynność aż do dnia pogrzebu Marszałka. 14 maja na znak wielkiej ża-
łoby zaplanowano zaraz po wystąpieniu proboszcza i kierownika szko-
ły Ćwiżyńskiego trzyminutowe milczenie, a następnie modlitwę za duszę 
J. Piłsudskiego. Na dzień pogrzebu wieś została ozdobiona chorągiewka-
mi w barwach narodowych opasanych kirem, a 250 osób z tej miejscowo-
ści udało się na pogrzeb do Krakowa58.

W Czarnym Dunajcu 13 maja miało miejsce żałobne zebranie wszyst-
kich organizacji młodzieży szkolnej i miejscowej ludności pod tablicą 
poświęconą J. Piłsudskiemu, a umieszczoną na budynku urzędu gminy. 
14 maja miejscowy proboszcz Stanisław Mizia odprawił nabożeństwo ża-
łobne, które uświetnił śpiewem pieśni chór szkoły podchorążych rezer-
wy z Krakowa, której żołnierze odbywali ćwiczenia w Czarnym Dunajcu. 
Przy ustawionym katafalku straż honorową trzymali podchorążowie, le-
gioniści, strzelcy i straż graniczna59. 

W szkole powszechnej w Grabnie 13 maja kierownik Stefan Małczyk 
wygłosił do uczniów przemówienie o śmierci Naszego Kochanego Wodza, 

57 ANK r., O/III., Kronika Szkoły Publicznej Powszechnej w Rabce-Słonem 1896–
1928 (Kr. Sz. P. P., Rabka-Słone 1896–1928), rkps 117, s. 116.

58 ANK r., O/III., Kronika Szkoły Podstawowej w Bukowinie Tatrzańskiej 1889–1944 
(Kr. Sz. P., Bukowina Tatrzańska 1889–1944), rkps 52, s. 88. 12 maja 1935 r. młodzież 
szkolna z Jastrzębi pow. grybowski wzięła udział w nabożeństwie żałobnym i akademii, 
oddając hołd Budowniczemu Polski. Następnie przez wysłuchanie orędzia prezydenta 
Rzeczypospolitej i minutę milczenia uczciła pamięć Marszałka. ANKr., O/T., Księga wi-
zytacyjna za lata 1856–1938, Kronika Szkoły z lat 1899–1977 (Ks. wiz. 1856–1938, Kr. Sz. 
1899–1977), Szkoła Podstawowa w Jastrzębi 1856–1977 (Sz. P., Jastrzębia 1856–1977), 
rkps 1, s. 90.

59 ANK r., O/III., Kr. Sz. P. 7-kl. im. ks. Kmietowicza i Andrusikiewicza, Czarny Du-
najec, rkps 54, s. 146.
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Dumy Narodu, Pana Marszałka Józefa Piłsudskiego i odczytał orędzie pre-
zydenta do narodu oraz odezwę ministra WRiOP, a także zarządził dwu-
minutową ciszę. Na budynku szkolnym opuszczono do połowy masztu 
flagę państwową okrytą kirem60.

Uczniowie szkoły na Rzędzinie, którzy ze łzami w oczach przyję-
li informację o śmierci Marszałka, 18 maja w kinie Marzenie w Tarno-
wie obejrzeli film z uroczystości pogrzebowych w Warszawie i Krakowie. 
7 czerwca delegacja uczniów pod opieką kierownika szkoły Józefa Łyska 
i jednej z nauczycielek oddała ostatni hołd Marszałkowi, zwiedzając jego 
kryptę na Wawelu i biorąc udział w sypaniu kopca na Sowińcu61.

18 maja ze szkoły w Nowym Wiśniczu na pogrzeb Marszałka wyje-
chała delegacja młodzieży razem z wszystkimi nauczycielami. Pod koniec 
czerwca urządzono wycieczkę dla 35 uczniów do krypty J. Piłsudskiego 
i na Sowiniec, gdzie młodzież pomimo wielkiego zmęczenia ochotnie brała 
udział w sypaniu kopca62.

Szkoła powszechna w Bielczy w uroczystym żałobnym nastroju ob-
chodziła śmierć Marszałka. 17 maja oddano mu hołd. Z inicjatywy kie-
rownika szkoły odbyło się żałobne nabożeństwo za jego duszę, w którym 
oprócz uczniów i nauczycieli wzięły udział miejscowe organizacje spo-
łeczne i polityczne, przedstawiciele lokalnych władz i miejscowa ludność. 
Po nabożeństwie wszyscy udali się do szkoły, gdzie w jednej z klas na pod-
wyższeniu, ubrany kirem, wśród zieleni i kwiatów, stał portret Marszałka. 
Po odczytaniu orędzia prezydenta, po minucie ciszy wszyscy oddali hołd 
Wielkiemu Wodzowi Narodu63, odśpiewali pieśń Boże coś Polskę, a póź-
niej w żałobnym nastroju rozeszli się do domów. 18 maja, w dniu wolnym 
od nauki, uczniowie i nauczyciele słuchali audycji radiowych nadawanych 
z Krakowa z uroczystości pogrzebowych.

W podobnie podniosłym nastroju szkoła w Bielczy świętowała pierw-
szą rocznicę śmierci J. Piłsudskiego. W kościele odbyło się z tej okazji na-

60  Kronika szkoły w Grabnie (1902–1947), „Zeszyty Wojnickie” 2000, nr 2–3, s. 47.
61 ANK r., O/T., Kr. Sz. P., Rzędzin 1928–1939, Sz. P. nr 9 im. Orląt Lwowskich, Tar-

nów, rkps 2, s. 16.
62 ANK r., O/III., Kronika Szkoły w Wiśniczu Nowym pow. Bochnia 1818–1951 (Kr. 

Sz., Wiśnicz Nowy 1818–1951), rkps135, bs.
63  https://bielcza.edupage.org/text2/?subpage=2 (16.05. 2020).
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bożeństwo żałobne z udziałem uczniów i nauczycieli. Po nim w szkole 
miała miejsce żałobna akademia, w trakcie której zgodnie z poleceniem 
kuratora kierownik szkoły odczytał wyjątki z pism, mów oraz rozkazów 
Marszałka. Sala, w której odbywała się uroczystość została przystrojo-
na przez uczniów zielenią i kwiatami. Na podwyższeniu, wśród kwia-
tów, stał portret Piłsudskiego obramowany kirem. Pamięć Ojca Narodu 
zgromadzeni uczcili o godz. 13:00 trzyminutową ciszą, składając w ten 
sposób hołd wielkiemu Twórcy Polski i Wychowawcy Narodu. Po odczyta-
niu wyjątków z pism Marszałka dzieci odśpiewały hymn państwowy oraz 
Brygadę64.

W 1936 roku w rocznicę śmierci Marszałka kierownik szkoły w Po-
stronnej przedstawił koleje jego życia od dzieciństwa do śmierci oraz 
przybliżył jego działalność poświęconą Polsce. Dzieci szkolne deklamo-
wały wiersze o życiu i śmierci J. Piłsudskiego, odśpiewały hymn naro-
dowy, stały w milczeniu przez minutę, a na zakończenie zaśpiewały trzy 
zwrotki Legionów65.

Najbardziej interesująco przedstawiał się szczegółowo rozpisany sce-
nariusz tych obchodów w szkołach pińczowskich. Już 11 maja 1937 roku 
o godz. 16:00 powieszono na budynkach szkół flagę państwową przewią-
zaną krepą. W tym samym dniu klasy przystąpiły do dekoracji swoich sal 
zajęć i korytarzy czarnymi chorągiewkami, a wszystkie portrety Wielkiego 
Marszałka obwodziły paskami z czarnej bibułki. 12 maja dzieci z kl. I–
III najpierw o godz. 8:00 uczestniczyły w żałobnym poranku, a następnie 

64  Ibidem. 
65 A PKie., O/Sa., Kr. 1-kl. Sz. P., Postronna 1934–44, P. Sz. P., Postronna, rkps 1, s. 18. 

W Zabełczu w rocznicę śmierci, 12 maja 1936 r., odbyły się uroczystości dla uczczenia 
Wielkiego Marszałka. ANKr., O/III., Kronika Jednoklasowej Szkoły Ludowej w Zabełczu 
1908–1951 (Kr. 1-kl. Sz. L., Zabełcze 1908–1951), rkps 141, bs. 19 marca 1936 r. w Ja-
strzębi rocznicę śmierci J. Piłsudskiego uczczono nabożeństwem żałobnym. ANKr., O/T., 
Księga wizytacyjna za lata 1856–1938 (Ks. wiz. 1856–1938), Kronika Szkoły z lat 1899–
1977 (Kr. Sz. 1899–1977), Szkoła Podstawowa w Jastrzębi 1856–1977 (Sz. P., Jastrzębia 
1856–1977), rkps 1, s. 91. Podobnie było i w szkole im. K. Hofmanowej w 1936 r. ANKr., 
O/Tar., Kr. sz. 1886–1982, Sz. P. im. K. Hoffmanowej, Tarnów, rkps 8, s. 33. W pierw-
szą rocznica śmierci Marszałka w szkole w Częstochowie odbyło się nabożeństwo z od- 
śpiewaniem I Brygady i hymnu narodowego. APCz., Ks. Pr. 1935–39 [prot. 5 V 1936], 
P. Sz. P. nr 13, Częstochowa 1935–1939, rkps 16, s. 26. 
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wszystkie klasy z opiekunami udały się na żałobne nabożeństwa do ko-
ścioła i bóżnicy. 

Z kolei 12 maja o godz. 20:00 dzieci kl. V–VII z placu szkolnego 
w szyku udały się pod Pomnik Wolności, gdzie razem z dorosłymi wzięły 
udział w akcie złożenia hołdu Cieniom Wielkiego Ducha. W przeddzień 
tych uroczystości pouczono dzieci wszystkich klas, że o godz. 20:45 bę-
dzie zasygnalizowana trzyminutowa cisza, podczas której każde dziecko, 
gdziekolwiek będzie się znajdowało, winno trwać w bezruchu i zachować 
zupełną ciszę dla uczczenia pamięci Marszałka66.

Interesujący przebieg miały też uroczystości żałobne z okazji 3. rocz-
nicy śmierci Marszałka w szkole nr 1 w Kielcach. 12 maja 1938 roku mło-
dzież kl. IV o godz. 8:00 rano wzięła udział w szkolnej akademii i wy-
słuchała audycji radiowej. Potem wszyscy uczniowie szkoły uczestniczyli 
w nabożeństwie, po czym młodzież kl. V–VII brała udział w akademii 
szkolnej i wysłuchała audycji. Z kolei wieczorem, o godz. 19:00, tylko 
starsza młodzież zebrana na podwórzu szkolnym wyruszyła na plac Wol-
ności, aby uczestniczyć w żałobnym pochodzie przed Urzędem Woje-
wódzkim i Główną Kwaterą Komendanta Legionów w 1914 roku67. 

Nawet po śmierci Marszałka nie zaniechano obchodzenia jego imie-
nin jako symbolu wolności i polskości. Kult J. Piłsudskiego występował 
nadal w województwach krakowskim i kieleckim aż do 1939 roku. Przy-
kładem były uroczyste obchody z tej okazji w szkole w Nawojowej pow. 
nowosądecki. Szacunek, jakim darzono Marszałka, wiernie oddaje frag-
ment zapisu w kronice szkolnej: Dzień 19 marca 1936 r. obchodziła tu-
tejsza szkoła uroczyście, ale bardzo poważnie i w wielkim skupieniu jako 
pierwszy dzień Imienin od chwili zgonu Pierwszego Marszałka Polski Józe-
fa Piłsudskiego. Nie było w tym dniu tej radości i wesołości między dziećmi 

66 A . Sz., Księga protokołów z konferencji nauczycielskich 7-klasowej szkoły po-
wszechnej w Pińczowie (Ks. pr. konf. naucz. 7-kl. szk. p., Pińczów [prot. 1 V 1937]), Szkoła 
Podstawowa nr 1 im. J. Topolnickiego w Pińczowie 1932–1939 (Sz. P. nr 1 im. J. Topolnic-
kiego, Pińczów 1932–1939), rkps bn., bs.; A. Sz. Księga rozporządzeń kierownika szkoły 
(Ks. rozp. kier. szk.), Sz. P. nr 1 im. J. Topolnickiego, Pińczów 1932–39, bn., bs.

67 A PKie., Księga protokołów Rady Pedagogicznej (Ks. pr. RP. [prot. 9 V 1938]). 
Szkoła Podstawowa nr 1 im. S. Staszica w Kielcach 1915–1951 (Sz. P. nr 1 im. S. Staszica, 
Kielce 1915–1951), rkps 7, s. 52.
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jak po inne lata, bo brakło nam już tego do Którego skupiły się w tym dniu 
nasze myśli i serca, życząc Mu, ażeby długo jeszcze pozostawał między 
nami dla szczęścia i dobra naszego państwa. Pocieszaliśmy się jednak tym, 
że Duch Jego nadal pozostawał między nami i zawsze nam będzie wska-
zywał drogę ku lepszej przyszłości, chwały i wielkości naszego państwa68.

19 marca 1936 roku w szkole w Ożarowie samorząd szkolny przygoto-
wał poranek z okazji dnia imienin nieżyjącego już Marszałka. Przemawia-
jąca uczennica z kl. VI starała się przywołać nie tylko pamięć o nim, ale 
i zadania do realizacji, jakie przekazał młodemu pokoleniu. Warto zacy-
tować choćby fragment jej wystąpienia: 19 marca obchodziliśmy imieniny 
Marszałka Józefa Piłsudskiego. Ale imieniny do roku 1935 były miłe i we-
sołe. Tego roku po raz pierwszy obchodziliśmy je w smutku i żałobie. (…) 
Dziś już nie ma Marszałka, ale duch jego pozostał między nami. My dzia-
twa szkolna, którzy byliśmy ulubieńcami Marszałka, starajmy się wypełniać 
jego przykazania: Pracuj gorliwie i kochaj Ojczyznę69. Później uczniowie 
recytowali wiersze: Brygadier Piłsudski, Kopiec, Z życia Marszałka Piłsud-
skiego i wyjątek z czytanki pt. Wspomnienie70. Miały one przypomnieć 
najważniejsze fakty z jego działalności wojskowej, politycznej oraz posta-
wy i cechy godne do naśladowania.

W ramach wychowania państwowego zabiegano też, aby wprowadza-
nie nowych uroczystości służyło budzeniu i utrwalaniu szacunku do naj-
wyższych urzędów w państwie. Do takich najważniejszych obchodów 
zaliczały się świętowane cyklicznie imieniny prezydenta I. Mościckiego 
oraz okolicznościowe uroczystości poświęcone 10-leciu wykonywania 
przez niego funkcji prezydenta państwa i 30-leciu jego pracy naukowej. 
W bardzo patriotycznej i podniosłej atmosferze obchodzono imieniny 
prezydenta 30 stycznia 1932 roku w szkole im. M. Kopernika w Tarnowie. 
W czasie poranka młodzież złożyła jakże doniosłe z punktu widzenia mo-
ralnego i obywatelskiego przyrzeczenia dla prezydenta i ojczyzny: W dniu 
imienin Twoich Najdostojniejszy Panie Prezydencie, my najmłodsi obywa-
tele polscy, oświadczamy uroczyście wobec Boga i wobec świata, że Ciebie 
i Ojczyznę kochamy nade wszystko na ziemi. Przyrzekamy wyłożyć swoją 

68 A . Sz. Kr. Sz. P., Nawojowa 1918–1939, rkps bn., bs.
69 A PKie., O/Sa., Kr. Sz. P. P. nr 2, Ożarów 1919–1944, rkps 28, s. 15.
70  Ibidem.
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pracę na chwałę Twoją, abyśmy, jak ojcowie nasi, piersiami swymi przez 
wieki całe osłaniali chrześcijaństwo i cywilizację. Zaklinamy się na bohater-
stwo żołnierza naszego, na ból i tęsknotę jeńców, tułaczy, na śmierć męczeń-
ską pomordowanych braci naszych, na ogrom krzywd naszych, na chwa-
łę zmartwychwstania naszego, że przy Tobie Najdostojniejszy Władco stać, 
Ciebie bronić, Tobie służyć będziemy.

Tak nam dopomóż Bóg…71.
Przykładano dużą wagę do budowania i utrwalania dobrego wizerun-

ku prezydenta i jego urzędu w szkołach w mniejszych miejscowościach. 
W 1938 roku w Mszalnicy pow. nowosądecki nauczycielka miejscowej 
szkoły poza przygotowaniem uroczystego poranka nauczyła dzieci wier-
szyka wyrażającego szacunek dla codziennej pracy prezydenta państwa:

Panie prezydencie, dobry gospodarzu,
niech Cię Pan Bóg za to długim życiem darzy.
Ciężkie Twoje życie i praca niełatwa,
więc Ci dzięki za to składa szkolna dziatwa72.
W celu większego oddziaływania tych uroczystości na świadomość 

uczniów pozostawiano im w szkołach kieleckich dużą samodzielność 
w ich przygotowaniu. Potwierdza ten fakt fragment zapisu zamieszczone-
go kronice szkolnej w Postronnej z obchodów 1 lutego 1936 roku: Dzieci 
samorzutnie ubrały portret Pana Prezydenta i Godło, wygłaszały wiersze 
odpowiednie i śpiewały piosenki o Panu Prezydencie. Wysłuchały też dzieci 
pogadanki nauczyciela o pracy Pana Prezydenta jako Naczelnika Państwa 
i jako wielkiego uczonego i wynalazcy73.

Podobnie było 1 lutego 1938 roku w Ożarowie. W trakcie poranka 
przygotowanego przez samorządy klasowe najpierw uczeń z kl. VI wy-
głosił przygotowany przez siebie referat, później chór szkolny odśpiewał 
pieśni o i na cześć prezydenta, a recytowane wiersze przeplatane były pie-
śniami patriotycznymi i okolicznościowymi. Uroczystość zakończono 
manifestacyjnym wzniesieniem okrzyków na cześć Najjaśniejszej Rzplitej, 

71 ANK r., O/T., Kr. Sz. Sz. W. im. M. Kopernika, Tarnów 1795–2003, rkps 19, s. 55.
72 A . Sz., Drukowana kronika Szkoły Podstawowej w Mszalnicy 1910–1961 (Dr. kr. 

Sz. P., Mszalnica 1910 –1961), mps, s. 6.
73 A PKie., O/Sa., Kr. 1-kl. Sz. P., Postronna 1934–1944, rkps 1, s. 12.
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Pana Prezydenta i Marszałka Rydza-Śmigłego74.
W czerwcu 1936 roku w szkole w Nawojowej odbyła się uroczysta 

akademia, w czasie której przedstawiono między innymi odczyt ukazu-
jący życie i wszelkie zasługi prezydenta I. Mościckiego, mający wyrobić 
u młodzieży przeświadczenie o wielkich zasługach obywatelskich i nauko-
wych P. Prezydenta75. Wystąpienie to dostarczało również pewnych god-
nych do naśladowania postaw obywatelskich, naukowych i zawodowych. 

W Opocznie z kolei na cześć prezydenta dzieci odegrały spektakl 
komediowy pt. Dzieci z całej Polski. Po południu uczniowie wysłucha-
ły w radio przemówień generała Edwarda Rydza-Śmigłego i ministra 
WRiOP na temat zasług I. Mościckiego dla państwa polskiego. Wieczo-
rem natomiast młodzież ze starszych klas wzięła udział w uroczystej aka-
demii zorganizowanej przez Komitet Miejski76.

74 A PKie., O/Sa., Kr. Sz. P. P. nr 2, Ożarów 1919–1944, rkps 28, s. 14. W podobnej 
formie przebiegały też uroczystości m.in. w 1935 r. w szkole w Jaworznie (A. Sz. Dz. 
kl. R. sz. 1934/35, Sz. P. nr 6, Jaworzno, rkps bn., bs.), w 1936 r. w szkole w Wierchom-
li Wielkiej pow. nowosądecki (ANKr., O/Se., Kronika Szkoły w Wierchomli Wielkiej 
wraz z księgą wizytacyjną 1875–1951 [Kr. Sz., Wierchomla Wielka 1875–1951], rkps 132, 
s. 49), w 1939 r. w szkole w Witowicach Wielkich pow. nowosądecki (ANKr., O/NS., 
Kronika Publicznej Szkoły Powszechnej w Witowicach Górnych 1929–1951 [Kr. P. Sz. 
P., Witowice Górne 1929–1951], rkps 136, s. 11), w 1935 r. w szkole w Nowym Wiśni-
czu (ANKr., O/Se., Kr. Sz., Wiśnicz Nowy 1818–1951, rkps 135, bs.), w 1935 r. w szko-
le w Pilźnie (ANKr., O/T., Kr. i ks. wiz. 1914–1954, Sz. P. im. W. Jagiełły, Pilzno, rkps 6, 
s. 44), w 1936 r. w szkole w Łomnicy pow. nowosądecki (A. Sz. Kronika Szkoły Podsta-
wowej w Łomnicy 1914–1945 [Kr. Sz. P., Łomnica 1914–1945], rkps bn., bs.), w 1935 r. 
w szkole w Nawojowej, w której m.in. złożono życzenia przed portretem prezydenta 
(A. Sz. Kr. Sz. P., Nawojowa 1918–1939, rkps bn., bs.).

75 A . Sz. Kr. Sz. P., Nawojowa 1918–1939, rkps bn., bs. Podobne uroczystości miały 
też miejsce m.in. w szkole im. K. Hoffmanowej w Tarnowie. ANKr., O/T., Kr. Sz. 1915–
1948, Sz. P. im. K. Hoffmanowej, Tarnów, rkps 8, s. 33.

76 A PKie., Księga protokołów posiedzeń Rady Pedagogicznej 1935–1948 (Ks. pr. RP. 
1935–1948 [prot. 2 VI 1936], Szkoła Podstawowa nr 2 im. W. Jagiełły w Opocznie (Sz. 
P. nr 2 im. WJ., Opoczno), rkps 27, s. 4. Podobne uroczystości miały też miejsce m.in. 
w szkole w Postronnej (APKie., O/Sa., Kr. 1-kl. Sz. P., Postronna 1934–1944, rkps 1, 
s. 13), w szkole w Międzyczerwiennem Dolnem pow. nowotarski (ANKr., O/Se., Kroni-
ka Szkoły w Międzyczerwiennem Dolnem 1913–1951 [Kr. Sz., Międzyczerwienne Dol-
ne 1913–1951], rkps 100, s. 25), w szkole im K. Hoffmanowej w Tarnowie (ANKr., O/T., 
Kr. Sz. P. im. K. Hoffmanowej, Tarnów 1915–1948, rkps 8, s. 33) i w szkole w Skrudzinie 
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Obchody 30-lecia pracy naukowej prof. I. Mościckiego miały nie 
tylko pokazać jego działalność i osiągnięcia naukowe, ale też i starania 
o rozwój gospodarczy Polski, np. budowę Fabryki Związków Azotowych 
w Tarnowie. 

W 1935 roku w szkole w Sudole taką uroczystość podzielono na dwie 
części: przed południem dla dzieci szkolnych, a wieczorem dla dorosłej 
młodzieży. Uczniowie po wysłuchaniu pogadanek na temat zasług I. Mo-
ścickiego w działalności naukowej przystąpili do obejrzenia ilustracji 
związanych z jego postacią, a zamieszczonych w „Płomyku”, „Płomyczku” 
i innych pismach. Czytały też z dużym zainteresowaniem pisma opisujące 
jego prace i zasługi jako Pierwszego Obywatela dzisiejszej Polski…77. 

Wieczorne spotkanie rozpoczęło się od przedstawienia przez zebra-
ną młodzież wiedzy na temat prezydenta, a także wzbogacenia i uzupeł-
nienia już o informacje na temat życia i działalności I. Mościckiego. Na-
stępnie kierownik szkoły w swoim wystąpieniu mówił o jego pracy dla 
państwa i osiągnięciach naukowych, uwzględniając ostatni wynalazek 
związany z wytwarzaniem w warunkach domowych górskiego powietrza. 
Później dyskutowano o znaczeniu wynalazków Mościckiego, by z kolei 
uzupełnić swą wiedzę przez czytanie pism ukazujących jego postać jako 
znakomitego uczonego. Wieczór kończono w patriotycznym nastroju, 
śpiewając z wielką powagą i przejęciem na żądanie wszystkich obecnych 
Rotę Marii Konopnickiej78.

Po śmierci J. Piłsudskiego pod koniec lat 30. zaczęto upowszech-
niać w szkołach obchody imienin generała E. Rydza-Śmigłego oraz jego 
postaci przez podkreślanie uroczystości wręczenia mu buławy mar-
szałkowskiej. Był to kolejny wzorzec do naśladowania w wychowaniu 
szkolnym. 

pow. nowosądecki (A. Sz. Kronika Szkoły Podstawowej w Skrudzinie 1917–1945 [Kr. Sz. 
P., Skrudzina 1917–1945], rkps bn., bs.).

77 A PKie., O/Sa., Kronika Szkoły 1920–1960 (Kr. Sz. 1920–1960), Publiczna Szkoła 
Powszechna w Sudole (P. Sz. P., Sudoł), rkps 1, s. 8–9. Nieco skromniejsze w oprawie były 
obchody w szkole w Postronnej, ale tam również: Podkreślono szczególnie pracę Pana Prezy-
denta na polu naukowym dla naszego państwa i całej ludzkości, a to w związku z obchodem 
30-lecia pracy naukowej. APKie., O/Sa., Kr. 1-kl. Sz. P., Postronna 1934–1944, rkps 1, s. 5.

78  Ibidem, s. 9.
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W listopadzie 1936 roku w Nawojowej połączono uroczystość nadania 
stopnia Marszałka Polski i wręczenia buławy marszałkowskiej z obcho-
dami kolejnej rocznicy odzyskania niepodległości przez Polskę. W czasie 
uroczystego poranka odbywającego się w Domu Parafialnym do licznie 
zgromadzonej młodzieży i ludności miejscowej parafii przemawiał kie-
rownik szkoły, ukazując zasługi E. Rydza-Śmigłego. Następnie uczniowie 
przedstawili sztukę pt. Hołd Polsce, recytowali patriotyczne wiersze, by na 
koniec odśpiewać szereg pieśni legionowych79. 

18 marca 1918 roku w szkole w Łomnicy pow. nowosądecki, przywią-
zując dużą wagę do wychowania państwowo-obywatelskiego, każda klasa 
samodzielnie przygotowała obchody imienin marszałka E. Rydza-Śmigłe-
go80. Miało się to przyczynić do wychowania młodego pokolenia w samo-
dzielności i odpowiedzialności za losy państwa.

W 1937 roku w Przyszowej pow. limanowski starano się zwrócić 
uwagę zebranych nie tylko na wartości współczesnego modelu wycho-
wawczego, ale również i na znaczenie i rolę postaci nowego marszał-
ka Polski: specjalny nacisk położono w b.r. na wychowanie narodowo- 
-państwowe. Wiązało się z bieżącym życiem Polski z okazji nadania buławy 
marszałkowskiej Gen. Edwardowi Śmigłemu-Rydzowi – co specjalnie było 
podkreślone w urządzonym obchodzie Święta Niepodległości81.

Jeszcze inaczej starano się obchodzić i utrwalić wręczenie buławy 
marszałkowskiej E. Rydzowi-Śmigłemu w niewielkiej szkole w Piołunce 
pow. jędrzejowski. Aby uczniowie mogli lepiej zrozumieć i zapamiętać 
to wydarzenie, wysłuchali najpierw pogadanek na temat jego działalności 
wojskowej, a później transmisji radiowej z uroczystego nadania mu stop-
nia marszałka i wręczenia buławy82.

79 A . Sz. Kr. Sz. P., Nawojowa 1918–1939, rkps bn., bs.
80 A . Sz. Kr. Sz. P., Łomnica 1914–1945, rkps bn., bs.
81 A . Sz. Kronika Szkoły Podstawowej w Przyszowej 1914–1945 (Kr. Sz. P., Przyszo-

wa 1914–1945), rkps bn., bs.
82 A PKie., O/Ję., Projekt i sprawozdanie z organizacji roku szkolnego 1936/1937 

w Publicznej szkole Powszechnej w Piołunce, sprawozdanie z wizytacji i okólniki In-
spektora Szkolnego w Kielcach (Proj., spraw. org. r. sz. 1936/1937, P. Sz. P., Piołunka), 
rkps 20, s. 1. Podobny przebieg miały też uroczystości m.in. w 1936 r. w Olszanie pow. 
nowosądecki (A. Sz. Kronika Szkoły Powszechnej w Olszanie 1933–1945 [Kr. Sz. P., Ol-
szana 1933–1945], rkps bn., bs.), w 1936 r. w szkole w Iłży (APKie., O/St., Ks. pr. RP. 
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Uroczystości, zarówno te imieninowe, jak i pogrzebowe, o mocnym 
zabarwieniu ideowo wychowawczym miały służyć budzeniu, budowa-
niu i utrwalaniu zaufania do rządzącego państwem obozu legionowo-
-peowiackiego. Centralną postacią w tych zamierzeniach i dążeniach 
był J. Piłsudski, którego kult starano się szerzyć za jego życia poprzez co-
roczne, często pompatyczne obchodzenie jego imienin. Jego działalność 
wymierzona przeciwko carskiej Rosji, tworzenie legionów i Polskiej Or-
ganizacji Wojskowej (POW) sprzyjały przedstawianiu go jako niekwestio-
nowanego przywódcy państwa. W takim przekonaniu starano się utwier-
dzać i wychowywać młode pokolenia. Służyły temu właśnie obchody jego 
imienin, na które dobierano o wymownej treści przemówienia, wiersze, 
pieśni, przedstawienia i filmy ukazujące jak najlepszy wizerunek Marszał-
ka. Kult Piłsudskiego w największym zakresie był upowszechniany na zie-
miach dawnej Kongresówki i Galicji, a bardzo słabo na ziemiach byłego 
zaboru pruskiego.

Wpajanie dzieciom i młodzieży szacunku do osoby Marszałka oraz 
wartości, które cenił i którym podporządkował swoje życie, było bardzo 
ważną częścią wychowania patriotycznego w Polsce lat 1918–1939. Nie-
zależnie od oceny jego legenda i pamięć o nim są częścią naszej historii, 
przeszłości, teraźniejszości i przyszłości, naszego wczoraj i naszego jutra. 

Sam J. Piłsudski 5 listopada 1928 roku napisał: Ludzie bez wczoraj i lu-
dzie bez jutra – ludzie bez cienia. Jeden cień wstecz się cofa, tam, gdzie 
wstyd mieszka, od innych cień zmyka w dal, tam, gdzie śmiech zamieszkuje. 
Ludzie bez wczoraj, ludzie bez jutra! Czyż można dzisiaj należeć do tych, 
co cienia nie mają?83. 

Kult Marszałka wywarł ogromny wpływ na losy ówczesnej Polski i Po-
laków oraz ich świadomość historyczną84. Jego rozwój w sposób szczegól-
ny determinowany był szkolnym wychowaniem. Dlaczego młodzi ludzie 

1928–1939, Sz. P. 7-kl. im. J. Piłsudskiego, rkps 4, s. 159–160), w 1937 r. w Ostrowcu. 
APKie., O/St., Księga protokołów Rady Pedagogicznej 1934–1946 (Ks. pr. RP. 1934–1946 
[prot. 15 III 1937], Szkoła Podstawowa nr 1(6) w Ostrowcu [Sz. P. nr 1(6) Ostrowiec], 
rkps 1, s. 89. 

83  J. Piłsudski, Pisma zbiorowe, t. IX, Warszawa 1937, s. 130. 
84  J. Załęczny, Kult Piłsudskiego przed i po maju, „Niepodległość i Pamięć” 2016, 

nr 3, s. 87.
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uważali J. Piłsudskiego za wzór dla nich? Odpowiedź możemy znaleźć 
w wierszu Jana Bułhaka Do Komendanta85:

My Komendanta kochamy nie za to, 
Że białych orłów rozwiane sztandary 
Całemu światu niosą wieść skrzydlatą
O naszym szczęściu bez granic i miary.

My Ciebie, wodzu, kochamy tak bardzo
Za to, że w mrokach ojczystej mogiły
Tyś nie chciał mierzyć zamiarów na siły,
I poszedł drogą tych, co śmiercią gardzą;
Że, gdy my, gnuśni, bezczynnie patrzeli,
Jak w Polsce wola i męstwo umiera, 
Tyś swoją wolą z płomienia i stali, 
wskrzesił polskiego obraz bohatera!

J. Piłsudski cenił tę młodzież. Uważał, że młode pokolenie stworzy 
nową treść życia Polski. Będzie solidne, ideowe, patriotyczne. Będzie miało 
poczucie honoru i obowiązku. Odznaczać się będzie szlachetnością. Polski 
tknąć nie da86.

Kult, legendę i pamięć o Marszałku starano się również szerzyć 
i utrwalać poprzez takie formy przypominające o nim, jak nadawanie 
jego imienia domom młodzieży, szkołom, muzeom, bibliotekom szkol-
nym, organizacjom młodzieżowym, udział w poświęceniach jego pomni-
ków i płyt pamiątkowych, w kwestach na wykup domu, w którym miesz-
kał w Kielcach w czasie I wojny, fundowanie stypendium jego imienia dla 
uczniów, prenumerata jego pism, zakup przez młodzież znaczków na bu-
dowę szkół dla uczczenia imienia Marszałka, okrzyki na jego cześć i wier-
sze jemu poświęcone podczas uroczystości szkolnych, wieszanie jego 
wizerunku w godnym dla niego miejscu czy sypanie dla uczczenia jego 
pamięci wspomnianego już kopca na Sowińcu.

85  J. Bułhak, Do Komendanta [w:] Rocznice. Odczyty, przemówienia, obrazki scenicz-
ne i wybór poezyjki i pieśni okolicznościowych, red. A. Oracz, Warszawa 1933, s. 230.

86  W. Jędrzejewicz, Kronika życia Józefa Piłsudskiego 1867–1935, t. II, Londyn 1977, 
s. 407.
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Kwest pieniężnych na dom im. Marszałka na krakowskich Oleandrach 
dokonano między innymi w 1931 roku na Rzędzinie w wysokości 4 zł oraz 
w czasie obchodów Święta Niepodległości w Porębie Wielkiej 10 listopada 
1936 roku87. W szkole im. S. Staszica w Kielcach w 1930 roku postanowio-
no rozkupić losy na wspomniany dom oraz zorganizować składkę na polską 
szkołę poza granicami państwa88. W szkołach województwa kieleckiego ogło-
szono dobrowolną zbiórkę pieniędzy na wykupienie domu w Kielcach, w któ-
rym w 1914 roku mieszkał przez jakiś czas Marszałek. Przykładowo w szkole 
im. S. Okrzei w Radomiu zebrano na ten cel kwotę w wysokości 5 zł89.

Upamiętnianiu postaci Marszałka służyło odsłanianie płyt pamiątko-
wych, płaskorzeźb i pomników. Takie uroczystości obchodzono między 
innymi w Czarnym Dunajcu i Skarżysku-Kamiennej. W pierwszej z wy-
mienionych miejscowości młodzież szkolna 18 lutego 1933 roku wzię-
ła udział w odsłonięciu płaskorzeźby J. Piłsudskiego90. W Skarżysku- 
-Kamiennej z kolei 11 listopada 1932 roku starsze oddziały szkoły uczest-
niczyły w uroczystości organizowanej przez komitet w Ostrowcu z okazji 
Święta Niepodległości i poświęcenia pomnika Marszałka91. 

O utrwalaniu legendy J. Piłsudskiego mogą też świadczyć uroczysto-
ści nadania jego imienia polskim szkołom. Jeszcze za jego życia nadano 
je między innymi szkołom w Dobrzecu i Klimontowie92. Szkoła w Do-
brzecu była pierwszą, która otrzymała jego imię w dniu Święta Niepodle-
głości, 11 listopada 1930 roku. Szkołę w Klimontowie uhonorowano na-
tomiast imieniem Marszałka w 1931 roku.

87 ANK r., O/T., Kr. Sz. P., Rzędzin, 1928–1939, Sz. P. nr 9 im. Orląt Lwowskich Tar-
nów, rkps 2, s. 89; ANKr., O/III., Kronika Szkoły Podstawowej w Porębie Wielkiej 1884–
1952 (Kr Sz. P., Poręba Wielka 1884–1952), rkps 116, s. 143.

88 A PKie., Ks. prot. RP. 1926–31 [prot. 21–25 VI 1930], Sz. P. nr 1 im. S. Staszica, 
Kielce, rkps 4 s. 39 v.

89 A PR, Pos. RP. 1931–67 [28 III 1936], Sz. P. im. S. Okrzei, Radom, rkps 6, bs.
90 ANK r., O/III., Kr. Sz. P. 7-kl. im. ks. Kmietowicza i Andrusikiewicza, Czarny Du-

najec, rkps 54, s. 140. 
91 A PKie., O/St., Księga protokołów Rady Pedagogicznej (Ks. pr. RP. [prot. 29 X 

1932]), Szkoła Podstawowa nr 2 (Kolejówka), Skarżysko-Kamienna 1921/2–1945/6 (Sz. 
P. nr 2 [Kolejówka], Skarżysko-Kamienna 1921/2–1945/6), rkps 3, s. 97. 

92 K . Bęcka, M. Doktór, Szkoła im. Józefa Piłsudskiego w Dobrzecu. Historia, Nauczy-
ciele, absolwenci, Kalisz 2008, s. 101; Sz. P. w Klimontowie 1915–1955, rkps 18, bs.
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W Kielcach po śmierci J. Piłsudskiego zostało utworzone muzeum 
jego imienia. Dzieci szkolne z tego województwa dość często je zwiedza-
ły. Przykładowo 15 czerwca 1939 roku uczyniły to dzieci ze szkoły nr 1 
w Ostrowcu93. 

Obok tego dla upamiętnienia pamięci o Marszałku organizowano 
również wycieczki do miejsc, gdzie toczył boje w czasie I wojny świato-
wej. Taką wycieczkę 3 czerwca 1935 roku urządziła dla swych uczniów 
szkoła w Postronnej. Udali się oni do grobów poległych legionistów 
walczących w szeregach J. Piłsudskiego pod Konarami, w Lesie Be-
radzkim. Dzieci z zainteresowaniem obejrzały groby około 60 legio- 
nistów94. 

Z kolei w lipcu 1936 roku 4 starszych harcerzy ze szkoły w Iłży udało 
się piechotą do Krakowa, gdzie złożyło hołd Prochom Wielkiego Budowni-
czego Polski i wzięło udział w sypaniu kopca na Sowińcu95.

W szkole na Rzędzinie w 1936 roku postanowiono uczcić pamięć 
o Marszałku ufundowaniem biblioteki szkolnej. Wyposażono ją w 54 eg-
zemplarze książek. Zostały one zakupione z funduszy Organizacji Pracy 
Obywatelskiej – Młodzieży Straż Przednia, zespołów żeńskich szkół śred-
nich, dzięki zabiegom kierowniczki zespołu przy Gimnazjum s.s. Urszula-
nek, Zofii Łyskówny – córki kierownika rzędzińskiej szkoły96. 

Szkoła powszechna nr 1 w Kielcach dla uczenia pamięci o J. Piłsud-
skim postanowiła zaprenumerować wydanie jego dzieł pt. Pisma, mowy, 
rozkazy. Miało ono trafić do biblioteki miejscowego ZNP97. 

W 1932 roku szkoła nr 13 w Częstochowie na podstawie uchwały 
miejscowej Rady Pedagogicznej postanowiła z szacunku dla Marszałka 

93 A PKie., O/St., Ks. pr. RP. 1934–1946 [prot. 15 V 1939], Sz. P. nr 1, Ostrowiec, 
rkps 1, s. 167. 

94 A PKie., O/Sa., Kr. 1-kl. Sz. P. Postronna 1934–44, P. Sz. P., Postronna, rkps 1, 
s. 8–9.

95 A PKie., O/St., Ks. pr. RP. 1928–1939 [pr. 28 IV 1936], SP 7-kl. im. Marszałka 
J. Piłsudskiego, Iłża 1920–1957, rkps 4, s. 139.

96 ANK r., O/T., Kr. Sz. P., Rzędzin 1928–1939, SP nr 9 im. Orląt Lwowskich, Tarnów, 
rkps 2, s. 19.

97 A PKie., Ks. pr. RP. 1925–51 [prot. 8 I 1932], Sz. P. nr 1 im. S. Staszica, Kielce, 
rkps 5, s. 15.
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nabyć jego dzieła: Pisma, mowy, rozkazy i Geniusz Niepodległości98. W tej 
samej szkole zdecydowano również, iż w dniu imienin J. Piłsudskiego 
w 1932 roku ukaże się okolicznościowy numer gazetki poświęcony jego 
ideologii99. 

Dla upamiętnienia wielkości postaci Marszałka i jego znaczenia 
jako wychowawcy Narodu i młodzieży Rada Pedagogiczna szkoły nr 13 
w Częstochowie uchwaliła 17 maja 1935 roku utworzenie stypendium 
im. Józefa Piłsudskiego. Miało ono być przeznaczone na kształcenie 
uczennicy zdolnej, pracowitej i zasłużonej swoją działalnością w or-
ganizacjach młodzieżowych na terenie miejscowej szkoły100. Z kolei 
w szkole w Dziebałtowie pow. konecki po śmierci Marszałka drużyna 
harcerska w czerwcu 1935 roku przyjęła jego imię dla uczczenia jego 
pamięci101.

W szkole im. S. Okrzei w Radomiu Rada Pedagogiczna podjęła ważną 
uchwałę, że celem szkolnego Koła LOPP jest między innymi: Wyrobienie 
poczucia miłości dla wskrzesiciela polski Marszałka Piłsudskiego i wojska 
polskiego102.

Imię Marszałka czczono przy każdej ważnej okazji okrzykami, ukła-
danymi wierszami i poświęcając mu wiele miejsca na lekcjach różnych 
przedmiotów, a najwięcej na zajęciach z historii. 11 listopada 1933 
roku w Obidzy pow. nowosądecki po zakończonej uroczystości Święta 
Niepodległości młodzież miejscowej szkoły oddała trzykrotny okrzyk 
na cześć Pana Marszałka Józefa Piłsudskiego103. Podobna sytuacja miał 
miejsce w szkole w Ostrem pow. żywiecki. W 1931 roku w czasie obcho-

  98 A PCz., Ks. Pr. 1930–35 [prot. 25 I 1935], P. Sz. P. nr 15, Częstochowa 1921–1939, 
rkps 15, s. 65.

  99  Ibidem, prot. 3 III 1932, s. 69.
100 A PCz., Ks. Pr. 1930–35 [prot. 17 V 1935], P. Sz. P. nr 13, Częstochowa 1930–

1935, rkps 15, s. 203. 
101 A PKie., Księga protokołów z konferencji Rady Pedagogicznej 1929–1945 (Ks. pr. 

RP. 1929–1945 [prot. 7 VI 1935]), Szkoła Podstawowa w Dziebałtowie 1929–1945 pow. 
Końskie (Sz. P., Dziebałtów 1929–1945), rkps 3, s. 154. 

102 A PR, Posiedzenia Rady Pedagogicznej – protokoły 1931–67, Sz. P. im. S. Okrzei, 
Radom, rkps 6, bs.

103 ANK r. O/III., Kronika Szkoły Powszechnej w Obidzy (Kr. Sz. P., Obidza), rkps 
108, bs.
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dów 13. rocznicy odzyskania niepodległości w miejscowej szkole padły 
słowa: Cześć ci Marszałku Piłsudski za Twą wierność i czyn bohaterski 
zerwania kajdan z Polski!!!”. Na zakończenie oddano cześć Józefowi Pił-
sudskiemu przepięknym wierszem104. 

Interesujące zalecenie wyszło od wizytatora kuratorium dla szkół po-
wszechnych. Przykładem może być szkoła nr 8 im. T. Kościuszki w Rado-
miu. Treść wspomnianego polecenia była następująca: Na lekcjach historii 
winna być stosowna aktualizacja lecz w miarę i nie porównywać Marszałka 
Piłsudskiego do każdej postaci historycznej105.

Władze szkolne jeszcze za życia Marszałka zwracały baczną uwagę 
na właściwe i skrupulatne budowanie szacunku do jego osoby. Odzwier-
ciedla to szereg zaleceń w tej kwestii ze strony inspektorów szkolnych. 
W 1933 roku szkole w Męcinie pow. limanowski zalecono: godło państwo-
we, portrety p. Prezydenta Mościckiego i p. Marszałka Józefa Piłsudskiego 
powinny zajmować naczelne miejsce106. W 1934 roku w szkole w Porąb-
ce pow. limanowski inspektor szkolny zarekomendował, aby dla prawi-
dłowego oddawania szacunku dla Marszałka usunąć ze ściany współcze-
snych bohaterów wiszących obok niego107. Natomiast ten sam inspektor 
w 1936 roku w szkole w Roztoce pow. limanowski polecił, aby portrety 
prezydenta i Marszałka umieścić na honorowym miejscu na ścianie izby 
lekcyjnej108.

W II Rzeczypospolitej przez cały okres jej istnienia zarówno posta-
cie historyczne, jak i współczesne stanowiły dla uczniów wzorce wycho-
wawcze. Miały one budzić szacunek dla osiągnięć polskiej kultury, nauki, 

104 ANK r., O/III., Kronika Szkoły w Ostrem wraz z księgą wizytacyjną 1907–1952, 
Kr. Sz., Ostre 1907–1952, rkps 111, bs.

105 A PR, Protokoły posiedzeń Rady Pedagogicznej z lat 1930–1944 (Pr. pos. RP. 
1930–1944), Szkoła Powszechna Żeńska nr 8 im. T. Kościuszki w Radomiu (Sz. P. Ż. nr 8 
im. T. Kościuszki, Radom), rkps 1, s. 75.

106 ANK r., Oddział w Nowym Sączu (O/NS.), Inspektorat Szkolny w Limanowej 
(Insp. Sz., Limanowa), Szkoła Podstawowa w Męcinie I 1925–1973 (Sz. P., Męcina I, 
1925–1973), rkps 35, s. 658.

107 ANK r., O/NS, Insp. Sz., Limanowa, Szkoła Podstawowa w Porąbce 1925–1961) 
Sz. P., Porąbka 1925–1961, rkps 55 s. 2007.

108 ANK r., O/NS, Insp. Sz., Limanowa, Szkoła Podstawowa w Roztoce 1924–1965, 
Sz. P., Roztoka 1924–1965, rkps 62 s. 484.
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postępu społeczno-gospodarczego, a w związku tym rozbudzać przywią-
zanie i miłości do kraju ojczystego, państwa polskiego. W oczy się rzu-
cają się niepowtarzalne w całości scenariusze uroczystości, wiersze, pie-
śni, sposób organizacji i miejsca ich przebiegu. Każda miejscowość przez 
uroczystość u siebie chciała wprowadzić coś ciągle nowego, osobliwego 
i nieznanego. Dzięki temu, że postać J. Piłsudskiego pojawiała się wie-
le razy przy różnych uroczystościach w ciągu roku szkolnego, stawał się 
on niekwestionowanym przywódcą wskrzeszenia i odbudowy państwa 
polskiego.



Rozdział IV

Wartości patriotyczne i narodowe uroczystości 
rocznic historycznych i wydarzeń współczesnych

1. Uroczystości i wydarzenia 
o charakterze państwowym 

Wszelkie uroczystości od początku odzyskania niepodległości miały 
niezmiernie ważne znaczenie dla unifikacji państwa polskiego, odbudowy 
i utrwalenia tożsamości narodowej i kształtowania postaw patriotycznych 
młodego pokolenia. Szczególną troską otaczano uczniów szkół powszech-
nych, których można było objąć wychowaniem patriotycznym w całości 
ze względu na powszechność i egzekwowalność obowiązku szkolnego 
w tych placówkach. Ponadto im wcześniej podjęto wychowanie całej po-
pulacji młodzieży, tym lepszych można było ukształtować obywateli dla 
II Rzeczypospolitej.

Elementy narodowe i patriotyczne organizowanych uroczystości od-
działywały nie tylko na młodzież szkolną, ale w coraz większym stopniu 
na rodziców i lokalne społeczności. Wartości te były realizowane przez 
cały okres międzywojenny w ramach najpierw wychowania narodowego 
(do 1926 roku), a później modelu państwowo-obywatelskiego (do 1935 
roku) i systemu obywatelsko-narodowego. Dlatego też obchodzone uro-
czystości miały zróżnicowany charakter. Do 1926 roku przebijało w nich 
wyraźnie zabarwienie patriotyczne i narodowe, następnie po 1926 roku 
występował mocny akcent patriotyczno-państwowy, a po 1935 roku oj-
czyźniany i narodowy1.

Uroczystości te pomimo wielu podobieństw w sposobie organizacji, 
przebiegu i treściach przyjmowały na wielu terenach rozległego Okręgu 
Szkolnego Krakowskiego (OSK) zróżnicowane formy realizacji, wywo-
ływały różne emocje u wykonawców i odbiorców oraz odbiór lokalnych 

1 A . Niedojadło, Wychowanie narodowe i państwowe w szkołach powszechnych Okrę-
gu Szkolnego Krakowskiego w latach 1918–1939, Lublin–Tarnów 2013, s. 132.
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środowisk. Wpływ na to miał cały wachlarz zróżnicowań politycznych, 
narodowościowych, religijnych, społecznych i utrwalonych lokalnych tra-
dycji. W pierwszym okresie (do 1926 roku) próbowały to uporządkować 
władze szkolne i sami nauczyciele, a w drugim (po 1926 roku) – obowią-
zujące statuty szkół powszechnych.

Statut kładł nacisk na podstawy wychowania niezbędne dla każdego 
obywatela oraz właściwe przygotowanie do życia z należytym uwzględ-
nieniem kultury życia codziennego. Program ten winien być dostosowany 
do potrzeb środowiska oraz wieku i rozwoju dzieci2.

Obchodom uroczystości przypisywano duże znaczenie. Od zarania 
odzyskania niepodległości miały podnosić świadomość, budować toż-
samość narodową i krzewić dobrze pojmowane postawy patriotyczne 
na dawnych ziemiach zaborczych. Miały również prezentować i wdrażać 
ważne cechy narodowe i obywatelskie, spychając w cień wszelkie wady 
narodowe. Do cech pożądanych występujących w treściach wierszy, pieśni 
i spektakli zaliczano między innymi dobro, prawdę, sprawiedliwość, reli-
gijność, solidarność, szlachetność uczuć, dokładność, wytrwałość, upór 
w dążeniu do celu, przezwyciężanie trudności i samodzielność w pracy.

Do 1926 roku najważniejsze obchody poświęcone były ważnym wy-
darzeniom historycznym oraz bohaterom Polski, Europy i świata, którzy 
pozytywnie zapisali się na kartach dziejowej historii. Do nich zaliczały 
się: pierwszy dzień czy pierwsze dni wolności, kolejne (głównie okrągłe) 
rocznice odzyskania niepodległości, uchwalenia Konstytucji 3 Maja, 400. 
rocznica złożenia hołdu pruskiego, 150-lecie utworzenia KEN i 150-lecie 
powstania Stanów Zjednoczonych Ameryki Północnej3.

Pierwszy dzień czy pierwsze dni po odzyskaniu niepodległości prze-
pojone były wśród ludności miłością do zmartwychwstałej ojczyzny, 

2 S tatut (1933) publicznych szkół powszechnych siedmioletnich. Złącznik do rozpo-
rządzenia MWRiOP z dnia 21 listopada 1933 r. (Dz. Urz. MWRiOP 1933, nr 13, poz. 194).

3  E. Juśko. A. Niedojadło, Uroczystości w szkołach OSK jako element kształtowania 
świadomości narodowej, patriotycznej, moralno-religijnej i obywatelskiej w II RP, Toruń 
2018, s. 37; A. Niedojadło, Uroczystości państwowe ważnym i praktycznym komponen-
tem realizacji podstawowych założeń i teleologii wychowania narodowego w szkołach 
powszechnych Okręgu Szkolnego Krakowskiego (OSK) w II Rzeczypospolitej [w:] Studia 
problemowe z historii wychowania na ziemiach polskich w XIX–XX wieku, red. E. Juśko, 
J. Kamińska-Kwak, R. Pelczar, Stalowa Wola–Łapczyca 2015, s. 115.
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głęboką obawą o zachowanie jej niepodległego bytu i rozbudzonym pa-
triotyzmem. Takie postawy występowały zarówno wśród młodzieży, jak 
i ludności OSK. W Cieniawie pow. grybowski autor kroniki szkolnej, idąc 
za przewidywaniami polskich poetów, nastroje ludności opisuje w nastę-
pujący sposób: co by dzisiaj powiedzieli ci nieśmiertelni Wieszcze narodu, 
którzy takiej chwili z utęsknieniem upatrywali i wiarę w jej nadejście nieza-
chwianie krzepili, z których jeden oddał to w następujący sposób: 

i widziano
Wśród narodów, Polski marę
Zstępującą w grób za trzy dni!
Dnia trzeciego się rozwidni
I na wieki będzie rano!4.
Podobny nastrój entuzjazmu cechował polskie nauczycielstwo. Świad-

czą o tym słowa zamieszczone w kronice przez kierowniczkę szkoły w No-
wym Targu: Runęły słupy graniczne! Z bólu, łez, nędzy powstaje Ojczyzna 
nasza. Ludzie zdają się cieszyć. Całują się, śmieją się, modlą się. 1 listopada 
(1918) złożyło grono tutejsze nauczycielskie przysięgę wierności Rządowi 
polskiemu. Hosanna…5.

Taka radość towarzyszyła też nauczycielstwu tarnowskiemu w dniu skła-
dania przysięgo służbowej. Potwierdza to jedna z kronik szkolnych: Z sercem 
napełnionym radością nieopisaną, wdzięcznością dla Boga, że pozwolił nam 
dożyć tej chwili i oglądać ten cud, pośpieszyło nauczycielstwo Tarnowa i okrę-
gu w dniu 2 listopada 1918 roku do biura Rady Szkolnej Okręgowej6.

4 ANK r., O/III., Księga wizytacyjna, rozporządzenia oraz kronika Szkoły Ludowej 
w Cieniawie 1891–1952 (Ks. wiz. rozp. kron Sz. L., Cieniawa 1891–1952), rkps 21, bs.; 
A. Niedojadło, Wychowanie narodowe…, s. 134. 

5 ANK r., O/NT – Sp., Protokół Rady Pedagogicznej 1930–1935 Szkoły Ludowej 
7-klasowej Żeńskiej w Nowym Targu (Pr. RP. 1930–1935, Sz. L. 7-kl. Ż., Nowy Targ 
[prot. 11 VII 1932]), rkps 18, bs. Podobny nastrój panował też w szkole i w środowi-
sku Pewli Ślemeńskiej w powiecie żywieckim, oddany wiernie w słowach kroniki szkol-
nej: Sprawiedliwości dziejowej stało się zadość. Zbrodnia rozbioru popełniona przez 140 
laty na żywym narodzie polskim, srogo zemściła się na sprawcach. ANKr., O/III., Kronika 
Szkoły w Pewli Ślemeńskiej wraz z księgą wizytacyjną 1906–1938 (Kr. Sz., Pewla Ślemeń-
ska 1906–1938), rkps 113, bs. 

6 ANK r., O/T., Kr. Sz. L. im. K. Brodzińskiego, Tarnów 1924–1948, rkps 1, s. 6; 
ANKr., O/T., Kr. sz. 1915–1948, Sz. P. im. K. Hoffmanowej, Tarnów, rkps 8, s. 5; A. Sz. 
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Patriotyczny nastrój nauczyciele starali się przenieść również na ucz- 
niów. Przykładem tego jest myśl przewodnia towarzysząca pierwszej kon-
ferencji nauczycieli w Szkole Powszechnej nr 5 w Tarnowie: hasłem na-
uczycielstwa ma być Bóg i Ojczyzna…, oraz (…) aby młodzież wyuczono 
na dobrych synów Polski i Kościoła7. Z kolei w szkole im. K. Brodzińskie-
go w Tarnowie podkreślano pierwiastki narodowe i patriotyczne: Aby mło-
dzież zrozumiała i zapamiętała na całe życie ważność i znaczenie tej wielkiej 
i dziejowej chwili Zmartwychwstania Wolnej Zjednoczonej Polski, odbyło się 
uroczyste nabożeństwo w katedrze, a potem piękny poranek w Sokole przy 
współudziale wszystkich szkół tarnowskich8.

Wartości patriotyczne wiązano z wartościami religijnymi mający-
mi stanowić podstawę dla budowy świadomości i tożsamości narodowej 
wszystkich obywateli w granicach nowo powstałego państwa. Wielkiej na-
dziei na nową i lepszą przyszłość w wolnym kraju towarzyszyły też chwile 
zwątpienia, czy dopiero co wyzwolona ojczyzna, zagrożona piętrzącymi 
się problemami natury wewnętrznej i zewnętrznej, zdoła na dłużej utrzy-
mać swą niepodległość i niezależność.

Apoteoza wolności służyła więc pobudzeniu wszystkich obywate-
li do wypełniania obowiązku obrony ojczyzny na wypadek ponowne-

Kronika Szkoły Powszechnej im. S. Konarskiego w Tarnowie (Kr. Sz. P. im. S. Konarskiego, 
Tarnów), rkps 49, s. 9. Podobna sytuacja zaistniała w Nowym Sączu i powiecie nowosądec-
kim: W dniu 23 listopada [1918 r.] złożyło tutejsze grono nauczycielskie przez podanie ręki 
przyrzeczenia na wierność państwu polskiemu na ręce inspektora okręgowego Leona Bar-
backiego w biurze Rady w Nowym Sączu. Szkoła Podstawowa nr 9 im T. Kościuszki w No-
wym Sączu. Kronika Szkoły im. T. Kościuszki w Dąbrówce, za: W. Marmon, Szkolnictwo 
powszechne 1918–1939 [w:] Dzieje miasta Nowego Sącza, t. III, red. F. Kiryk, Z. Ruta, Kra-
ków 1996, s. 102; Kronika Rady Szkolnej Krajowej za lata 1916/17, 1917/18, 1918/19, Lwów 
1919, s. 122–126; K. Krochmal, Szkoła w Jakubkowicach w dwudziestoleciu międzywojen-
nym, mps, s. 18; Z. Ruta, Szkolnictwo powszechne, średnie ogólnokształcącej pedagogiczne 
w Tarnowie i powiecie tarnowskim [w:] Tarnów. Dzieje miasta i regionu, t. II: Czasy rozbio-
rów i II Rzeczypospolitej, red. F. Kiryk, Z. Ruta, Tarnów 1983, s. 599.

7 ANK ., O/T., Kr. Sz. P. nr 5 im. T. Kościuszki, Tarnów 1896–1930, rkps 1, s. 92.
8 ANK r., O/T., Kr. Sz. L. im. K. Brodzińskiego, Tarnów 1924–1948, rkps 1, s. 6. 

W szkole w Żbikowicach w powiecie chrzanowskim, dziękując opatrzności Bożej 
za wolność i prosząc o dalszą opiekę nad ojczyzną dziatwa szkolna przyrzekła odmawiać 
w szkole przy paciorku Pod Twoja Obronę. ANKr., O/III., Kronika Szkoły Podstawowej 
w Żbikowicach 1912–1951 (Kr. Sz. P., Żbikowice 1912–1951), rkps 146, s. 7. 
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go zagrożenia jej niepodległości. Nadal napięte stosunki z Niemcami, 
Czechosłowacją i wojna z bolszewicką Rosją wymuszały niejako szyb-
kie utrwalanie tożsamości narodowej i budowanie świadomych postaw 
obywatelskich i patriotycznych nie tylko wśród młodego pokolenia, ale 
i w całym narodzie. Podjęta w tych czasach zagrożenia praca uświada-
miająca i wychowawcza przyczyniła się w końcu do sukcesu państwa 
na arenie międzynarodowej, którym była obrona niepodległości. Na-
stępnie starano się pielęgnować i szanować wolność z myślą o budowie 
potęgi Polski w Europie9. Dzień odzyskania niepodległości przez Polskę 
prawie do końca lat 30. nie miał stałej daty i z wyjątkiem obszaru OSK 
nie był świętem państwowym. 11 listopada został ustawowo uchwa-
lony w 1937 roku dniem rocznicy odzyskania niepodległości (w 1918 
roku tego dnia podpisano rozejm w Compiègne we Francji) i oficjalnie 
po raz pierwszy obchodzony dopiero w 1938 roku10. Treść tej ustawy 
z 23 kwietnia 1937 roku mówiła: Dzień 11 listopada, jako rocznica odzy-
skania przez Naród Polski niepodległego bytu państwowego i jako dzień 
po wsze czasy związany z wielkim imieniem Józefa Piłsudskiego, zwycię-
skiego Wodza Narodu w walkach o wolność Ojczyzny – jest uroczystym 
Świętem Niepodległości11.

O 10 lat wcześniej tę uchwałę wyprzedziło jednak Kuratorium OSK. 
W listopadzie 1926 roku wydało ono rozporządzenie ustalające 11 listopa-
da świętem państwowym (był to dzień wolny od pracy)12. Mimo że swo-
ją uchwałą wychodziło niejako przed szereg władz w państwie, to jednak 
pokazywało, iż drogie są mu idee wolnościowe i narodowe w kontekście 
polskiego systemu wychowawczego. 

  9  E. Juśko. A. Niedojadło, Uroczystości w szkołach…, s. 42; A. Niedojadło, Uroczy-
stości państwowe…, s. 116.

10 D z.U. 1937, nr 33, poz. 255, s. 609.
11  Ibidem, art. 1.
12 ANK ., O/T., Kr. Sz. P. nr 5 im. T. Kościuszki, Tarnów 1896–1930, rkps 1, s. 127; 

ANKr., O/T., Kr. sz. 1915–1948, Sz. P. im. K. Hoffmanowej, Tarnów, rkps 8, s. 20; 
ANKr., O/T., Kr. Sz. P. im. S. Konarskiego, Tarnów, rkps 49, s. 19; ANKr., O/T., Kr. 
Sz. 1879–1943, Sz. P. im. J. Słowackiego, Tarnów, rkps 47, s. 121; ANKr., O/T., Kr. Sz. 
P. 1928–1939, Sz. P. nr 9 im. Orląt Lwowskich, Tarnów, rkps 2, s. 2; ANKr., O/T., Księ-
ga protokołów Rady Pedagogicznej 1918–1929 (Ks. pr. RP. 1918–1929), Szkoła Podsta-
wowa im. K. Hoffmanowej (Sz. P. im. K. Hoffmanowej), rkps 2, s. 99. 
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W kolejnych latach obchodzono rocznice odzyskania niepodległości, 
nie tylko te okrągłe. Praktykowano zwyczaj sadzenia drzew wolności – 
między innymi lip, dębów, jodeł, świerków. Taka uroczystość poświęcona 
5-leciu odzyskania niepodległości miała miejsce na przykład w Między-
czerwiennem Dolnym pow. nowotarski. Najpierw posadzono 50 drzewek 
wzdłuż drogi wiodącej przez tę miejscowość. Następnie 23 kwietnia 1923 
roku na pamiątkę zmartwychwstania Polski13, w ogrodzie szkolnym posa-
dzono lipę, nazywając ją Lipą Wolności. Zwyczaj ten zaczął się dość szyb-
ko upowszechniać, najpierw w szkołach Małopolski, a później na innych 
terenach Polski, budząc szacunek dla wolności, niepodległości, patrioty-
zmu oraz miłość do ojczystej przyrody i kraju.

Istotne miejsce w kalendarzu obchodów zajmowała rocznica tzw. 
cudu nad Wisłą. Był to nie tylko dzień święta Matki Bożej (stąd cud), lecz 
również zwycięstwa polskiej kontrofensywy w bitwie warszawskiej nad 
armią bolszewicką pod dowództwem Michaiła Tuchaczewskiego. Zosta-
ło ono przypisane J. Piłsudskiemu. Nie tylko pozwoliło Polsce obronić 
swą niepodległość, ale zapewne przyczyniło się też do uratowania Europy 
przed rewolucją bolszewicką. Miało zatem ogromne znaczenie dla dal-
szych dziejów Polski i Europy, choć do końca nie zostało wykorzystane 
i niezrozumiałe w Europie.

W 1923 roku w rocznicę tego wielkiego zwycięstwa ustanowiono 
Święto Żołnierza. W szkołach OSK obchodzono je manifestacyjnie pod 
nazwą Cud nad Wisłą lub Zwycięstwo nad Bolszewiją14. Dla młodego po-

13  Jej fundatorem był miejscowy gospodarz Maciej Lacek „Podjeworski”, na którego 
życzenie młode drzewko zasadził jego syn, uczeń kl. VI. ANKr, O/III., Kronika Szkoły 
w Międzyczerwiennem Dolnem 1913–1951 (Kr. Sz., Międzyczerwienne Dolne 1913–
1951), rkps 100, s. 12. 

14  Święta tego nigdy nie anulowano, nawet w czasach PRL-u, chociaż nie było w tym 
czasie obchodzone. Natomiast nowy Dzień Wojska Polskiego ustanowiono w jego miej-
sce 12 października (w rocznice bitwy pod Lenino). Ustawowo Święto Wojska Polskie-
go na wzór międzywojenny i 15 sierpnia przywrócono dopiero w 1992 r. ANKr., O/T., 
Kronika Szkoły 1915–1985 (Kr. Sz. 1915–1985), Szkoła Podstawowa w Bistuszowej (Sz. 
P., Bistuszowa), rkps 1, s. 26; ANKr., O/T., Kr. Sz. P. 1928–1939, Sz. P. nr 9 im. Orląt 
Lwowskich, Tarnów, rkps 2, s. 2; ANKr., O/T., Ks. wiz. 1856–1938, Kr. Sz. 1899–1977, 
Sz. P., Jastrzębia, rkps 1, s. 86; A. Sz. Kronika Szkoły Podstawowej nr 3 im. J. Kochanow-
skiego w Nowym Sączu 1918–1939 (Kr. Sz. P. nr 3 im. J. Kochanowskiego, Nowy Sącz 
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kolenia było przykładem wielkiego patriotyzmu, zaangażowania, oddania 
i jedności żołnierzy i narodu w walce o niezależność. Zwycięstwo to mia-
ło w następnych latach stanowić podstawę dla budowania mocarstwo-
wej pozycji Polski na arenie międzynarodowej. Te zamiary w pełni od-
zwierciedla zapis w kronice szkoły w Nowym Targu: Bolszewicy chcą zalać 
Polskę całą, tłumy ciągną na Warszawę. Młodzież nasza ta gorąca, szla-
chetna, rzuca domy rodzinne, rzuca szkoły i spieszy na pomoc Ojczyźnie. 
Idą głównie gimnazjaliści, trochę robotników, rzemieślnicy i troszeczkę ludu 
rolnego. Budynek szkoły żeńskiej użyto na kadrę gdzie tu zbierała się mło-
dzież i ćwiczyła. Matki błogosławiły na drogę, wszyscy żegnają ich, mieli 
łzy w oczach, ale i dziwną wiarę, że te dzieci przyniosą nam szczęście i tak 
się stało. Zbudzili się śpiący rycerze w Tatrach, stworzyli cudną brygadę 
podhalańską i tym razem zbudziła się ich reszta, duchy rycerzy wstąpiły 
w te młode dusze i uczyniły z nich niezwyciężonych bohaterów15.

W wielu szkołach młodzież starała się wspierać moralnie i materialnie 
polskich żołnierzy na froncie walk z bolszewikami. Tak uczyniły między 
innymi uczennice ze szkoły w Nowym Targu, które w 1920 roku w wyniku 
kwesty zebrały 326 mkp i przekazały na gwiazdkę walczącym żołnierzom16.

Zwycięstwo nad bolszewicką Rosją do 1926 roku obchodzone lub 
wspominane było raczej przy rocznicach obchodów niepodległościo-
wych. Pierwszym ważniejszym wydarzeniem związanym z jego uczcze-
niem w szerszym zakresie było rozporządzenie inspektora powiatowe-
go w Sandomierzu z 1925 roku. 17 października tego roku kierownik 
szkoły w Bodzechowie pow. sandomierski otrzymał z inspektoratu dzie-
więć list dla wychowawców w celu zbierania ofiar na budowę pomnika- 
-szkoły w Pustelniku dla upamiętnienia zwycięstwa nad bolszewikami 
w 1920 roku. Natomiast już 2 listopada kierownik szkoły w Bidzinach 

1918–1939), rkps bn., bs.; A. Sz. Kronika szkolna 1918–1946 (Kr. sz. 1918–1946), Szko-
ła Podstawowa nr 9 w Nowym Sączu (Sz. P. nr 9, Nowy Sącz), rkps bn., bs.; A. Niedoja-
dło, Wychowanie narodowe…, s. 144; idem, Pierwsze dni i lata w działalności patriotycz-
nej i wychowawczej szkół powszechnych w Tarnowie po odzyskaniu niepodległości w 1918 
roku [w:] Tarnów. Pierwsze niepodległe. Różnymi drogami do niepodległości, red. B. Saw-
czuk, E. Stańczyk, T. Trytek, Tarnów 2016, s. 99.

15 ANK r., O/NT – Sp., Kr. Sz. P., Nowy Targ 1896–1959, rkps 1, s. 12.
16  Ibidem, s. 212.
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pow. sandomierski na ten cel odesłał kwotę 11 zł 30 gr do Komitetu Bu-
dowy Pomnika Szkoły17.

W 1923 roku to generał Stanisław Szeptycki wydal rozkaz dzienny 
nr 126 Ministerstwa Spraw Wojskowych rozpoczynający się słowami: 
Dzień 15 sierpnia jest Świętem Żołnierza. W tym dniu wojsko i społeczeń-
stwo czci chwałę oręża polskiego, której uosobieniem i wyrazem jest żoł-
nierz. W rocznicę wiekopomnego rozgromienia nawały bolszewickiej pod 
Warszawą święci się pamięć poległych w wiekowych walkach z wrogiem 
o całość i niepodległość Polski18. W ten sposób podniesiono zatem rangę 
tego ważnego dla niezależności Polski zwycięstwa.

Nie zapominano również o Polonii amerykańskiej, spośród której 
wielu emigrantów wstępowało do wojska w czasie I wojny światowej, 
składając daninę krwi na ołtarzu walczącej o wolność ojczyzny. 20 maja 
1921 roku MWRiOP poleciło przeprowadzić we wszystkich szkołach uro-
czyste obchody dla uczczenia Emigracji Polskiej w Ameryce19. Zgodnie 
z zaleceniami Ministerstwa młodzież uczestniczyła w uroczystych na-
bożeństwach odprawianych w intencji poległych w I wojnie światowej 
emigrantów polskich wywodzących się ze Stanów Zjednoczonych. Uro-
czystości te uświetniano akademiami lub porankami z odczytami, dekla-
macjami wierszy oraz śpiewem pieśni patriotycznych20. 

17 A PKie., O/Sa., Protokół posiedzeń Rady Pedagogicznej 1922–1927 (Pr. pos. RP. 
1922–1927 [prot. 17 X 1925]), Publiczna Szkoła Powszechna w Bodzechowie (P. Sz. 
P., Bodzechów), rkps 22, s. 91 v.; APKie., O/Sa., Kronika Szkoły Ludowej w Bidzinach 
1909–1931 (Kr. Sz. L., Bidziny 1909–1931), Publiczna Szkoła Powszechna w Bidzianch 
1909–1945 (P. Sz. P., Bidziny 1909–1945), rkps 1, s. 21. 

18  https://www.facebook.com/Wojskowa Biblioteka Cyfrowa Zbrojownia/posts/ 
626185924079686 (29.12.2017).

19 ANK r., O/T., Ks. pr. konf. 1920–1927, Sz. P.W. im. M. Konopnickiej, Tarnów, 
rkps 99, s. 39; ANKr., O/T., Ks. pr. i konf. naucz. 1917–1926, Sz. P. im. H. Sienkiewicza, 
Tarnów, rkps 16, bs.; ANKr., O/T., Ks. pr. RP. 1918–1929, Sz. P. im. K. Hoffmanowej, 
Tarnów, rkps 2, s. 99; ANKr., O/T., Historia Szkoły Ludowej na Rzędzinie 1868–1927 
(Hist. Sz. L., Rzędzin 1868–1927), Sz. P. nr 9 im. Orląt Lwowskich, Tarnów, rkps 1, s. 2; 
ANKr., O/NT – Sp., Kr. sz., Szaflary 1878–1966, rkps 11, s. 53.

20 ANK r., O/T., Kr. Sz. L. im. K. Brodzińskiego, Tarnów 1924–1948, rkps 1, s. 11; 
ANK., O/T., Kr. Sz. P. nr 5 im. T. Kościuszki, Tarnów 1896–1930, rkps 1, s. 110; ANKr. 
O/T., Kr. Sz. W. im. M. Kopernika, Tarnów 1795–2003, rkps 19, s. 40.
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Godne odnotowania były takie obchody w podhalańskich Szaflarach. 
Złożyło się na nie uroczyste nabożeństwo, odczyt odezwy ministra An-
toniego Ponikowskiego, wykład o znaczeniu emigracji polskiej i ciekawa 
oprawa artystyczna. Najważniejsze i bardzo wymowne były jednak wyko-
nany adres i haft oraz ofiarowanie ich Polonii amerykańskiej. Adres był 
dziełem ucznia kl. V, Franciszka Polaka, a ozdobny haft w stylu podhalań-
skim – miejscowej nauczycielki Marii Palczewskiej21.

Z kolei w szkole im. M. Kopernika w Tarnowie uroczystość rozpoczę-
to żałobnym nabożeństwem. Po powrocie do szkoły jej dyrektor wyjaśnił 
uczniom znaczenie tej uroczystości. Następnie chór szkolny odśpiewał 
szereg pieśni patriotycznych, później recytowano utwory: Na jedność tu-
łaczy i Pan Balcer w Ameryce, by na koniec odczytać fragment Latarnika 
H. Sienkiewicza22. 

Pierwszym ustawowo uchwalonym i obchodzonym cyklicznie świę-
tem były rocznicowe obchody uchwalenia Konstytucji 3 Maja. Taką de-
cyzję podjął 3 maja 1919 roku Sejm II Rzeczypospolitej, który powziął 
uchwałę, że dzień 3 maja jako rocznica Konstytucji 3 maja 1791 ma być 
po wszystkie czasy obchodzony w Polsce jako święto narodowe23. Od po-
czątku święto to uważane było za jedno z najważniejszych i obchodzo-
ne z wielkim pietyzmem. Konstytucja 3 Maja była na swoje czasy jed-
nym z najbardziej postępowych i demokratycznych dokumentów, drugim 

21 ANK r., O/NT – Sp., Kr. sz., Szaflary 1878–1966, rkps 11, s. 53. Zbliżone sce-
nariusz miały też obchody w szkole w Nawojowej pow. nowosądecki i Nowym Wi-
śniczu pow. bocheński. A. Sz. Kr. Sz. P., Nawojowa 1918–1939, rkps bn., bs.; ANKr., 
O/III., Kr. Sz., Wiśnicz Nowy 1818–1951, rkps 135, bs.

22 ANK r. O/T., Kr. Sz. W. im. M. Kopernika, Tarnów 1795–2003, rkps 19, s. 40.
23 ANK r., O/III., Ks. wiz. rozp. kr. Sz. L., Cieniawa 1891–1952, rkps 21, bs.; ANKr., 

O/T., Księga protokołów konferencji miesięcznych grona nauczycielskiego 1920–1927 
(Ks. pr. mies. gr. naucz. 1920–1927), Szkoła Podstawowa w Borusowej (Sz. P., Boruso-
wa), rkps 1, s. 64; ANKr., O/T., Kr. Sz. P. nr 5 im. T. Kościuszki, Tarnów 1896–1930, 
rkps 1, s. 95; ANKr., O/T., Kr. Sz. L. im. K. Brodzińskiego, Tarnów 1924–1948, rkps 1, 
s. 7; ANKr., O/T., Ks. pr. i konf. naucz. 1917–1926, Sz. P. im. H. Sienkiewicza, Tarnów, 
rkps 16, bs.; ANKr., O/T., Ks. pr. konf. 1920–1927, Sz. P.W. im. M. Konopnickiej, Tar-
nów, rkps 99, s. 29; ANKr. O/T., Księga protokołów Rady Pedagogicznej 1915–1935 (Ks. 
pr. RP. 1915–1935), Szkoła Podstawowa im. S. Staszica w Tarnowie (Sz. P. im. S. Staszica, 
Tarnów), rkps 2, s. 8; A. Niedojadło, Uroczystości państwowe…, s. 120.



Wartości patriotyczne i narodowe uroczystości rocznic historycznych… 129

z kolei po Konstytucji Stanów Zjednoczonych Ameryki Północnej. 
Uchwalono ją w dramatycznej i tragicznej dla narodu sytuacji, między 
I i II rozbiorem Polski. Zapisała się w historii państwa i narodu jako do-
kument o nieprzemijającej wartości, zawsze potrzebny i aktualny dla 
kształtowania postaw patriotycznych, moralnych, obywatelskich i tożsa-
mości narodowej. Znalazła również pewne odzwierciedlenie w treściach 
pierwszej demokratycznej Konstytucji II RP, czyli Konstytucji z 17 marca 
1921 roku. Obchody tego święta pomimo powszechności różniły się mię-
dzy sobą zarówno formą, treściami, jak i zaangażowaniem społeczności 
szkolnych i lokalnych. Widoczne to było w czasie obchodów w różnych 
szkołach i miejscowościach. Różnice te w odniesieniu do województwa 
krakowskiego i kieleckiego wynikały z innych nastrojów patriotycznych, 
narodowych i tradycji będących konsekwencją wpływów i polityki róż-
nych zaborców. 

Z dużym rozmachem i zamiarem mocnego oddziaływania na lokalną 
społeczność starano się organizować te uroczystości w większych mia-
stach. Przykładem są obchody przygotowane w 1925 roku w Radomiu. 
Rozpoczęto je Mazurkiem Jana H. Dąbrowskiego24. Następnie zaprezento-
wano wiele wierszy i pieśni o mocnym zabarwieniu wartościami narodo-
wymi, patriotycznymi i moralnymi. Deklamowano między innymi takie 
wiersze, jak Dzionek majowy, 3 Maj, Nasza Konstytucja, Anioł dziejowy 
i Rocznica 1791–1925, oraz śpiewano pieśni: Pobudka na 3 Maja i Wielki 
dzień narodu. Po południu młodzież szkół radomskich włączyła się z kolei 
w przebieg uroczystości przygotowanych przez Miejski Komitet Obcho-
dów Konstytucji 3 Maja. Na ulice miasta wyruszyło kilka wozów z mło-
dzieżą ze wszystkich 7-klasowych szkół żeńskich w strojach krakowskich 
i jedna platforma prezentująca obraz Oświata odgrywany przez uczennice 
szkoły im. T. Kościuszki25. Poza kultywowaniem historii i tradycji narodo-
wej uroczystość ta posłużyła też propagowaniu konieczności zdobywania 
wykształcenia na własny użytek i na potrzeby kraju. 

24  Potwierdzają ten fakt źródła zgromadzone w zbiorach Archiwów Państwowych 
w Częstochowie, Radomiu, Kielcach i jego oddziałach oraz Archiwum Narodowym 
w Krakowie i jego oddziałach. Dz. Urz. MSW 1927, nr 1 i 2, poz. 60, s. 50, http://jbc.bj.uj.
edu.pl/dlibra/ (12.12.2017).

25 A PR., Kr. sz. 1915–1933, Sz. P. Ż. im. T. Kościuszki, Radom, rkps 1, s. 2.
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Podobnie było w szkołach tarnowskich. W szkole im. K. Hoffmano-
wej wiele wartości narodowych i patriotycznych wnosił wiersz Ojczyzna, 
pieśni: Hymn 3 Maja, Cześć polskiej ziemi, Wieniec melodii polskich oraz 
obrazek sceniczny pt. Trzeci Maj26. Obchody odbyły się w kościele i sali 
o.o. misjonarzy, a także na tarnowskich plantach z późniejszym pocho-
dem na plac Kazimierza. 

Bardzo uroczyście obchodzono to święto w 1922 roku w szkole im. 
M. Konopnickiej w Tarnowie, w tych pierwszych latach wolności, kiedy 
odbudowywano tożsamość narodową i postawy patriotyczne. Uczestni-
ków obchodów podzielono na dwie grupy wiekowe: klasy młodsze i star-
sze. W kl. I–IV miały oddziaływać na uczucia uczniów takie wiersze, jak 
na przykład Do młodzieży i dziatwy, Modlitwa polskiego dziecka, Polska 
mowa i Z pod Wawelu, a z pieśni między innymi: Jak długo w sercu na-
szym, Płynie Wisła od Karpat do morza i Poszłabym ja na koniec świata. 
Scenariusz obchodów dla klas starszych obejmował odczyt o Konstytucji 
3 Maja, a następnie takie wiersze, jak Ave Patri, Leć Orle Biały i Ty mnie 
nie pytaj, oraz pieśni: Święta miłości, Trzeci Maj i Ziemia woła. Obrazek 
sceniczny pt. Sen o Wiśle spotkał się z dużym uznaniem nie tylko w tej 
szkole, ale odgrywany był też wielokrotnie w innych szkołach tarnow-
skich. Uzyskane z tych spektakli dochody przeznaczono na pomoc kole-
żeńską dla uczennic szkoły im. M. Konopnickiej27. Organizatorzy poprzez 
uroczystość starali się nie tylko podtrzymywać i pielęgnować patriotyczne 
wzorce, ale również uczyć empatii wobec osób pokrzywdzonych przez los.

Wcale nie gorsze scenariusze obchodów 3-majowych przygotowy-
wały i realizowały szkoły w mniejszych miejscowościach. Starały się one 
wnieść coś niepotykanego i osobliwego dla swej miejscowości czy regio-
nu. Przykładem mogą być uroczystości, które miały miejsce 3 maja 1924 
roku w Roztoce-Brzezinach koło Rożnowa. Po zakończonym nabożeń-

26 ANK r., O/T., Ks. pr. RP. 1918–1929, Sz. P. im. K. Hoffmanowej, Tarnów, rkps 2, 
s. 69; ANKr., O/T., Kr. sz. 1915–1948, Sz. P. im. K. Hoffmanowej, Tarnów, rkps 8, s.10. 

27 A . Sz., Kr. Sz. 1914–1939, Sz. P. im. M. Konopnickiej, Tarnów, rkps bn., s. 21, 47–
38. Podobne patriotyczne scenariusze towarzyszyły tym uroczystościom w szkole im. 
S. Staszica w Tarnowie i na Rzędzinie koło Tarnowa. ANKr. O/T., Ks. pr. RP. 1915–1935, 
Sz. P. im. S. Staszica, Tarnów, rkps 2, s. 8; ANKr., O/T., Hist. Sz. L., Rzędzin 1868–1927, 
Sz. P. nr 9 im. Orląt Lwowskich, Tarnów, rkps 1, s. 125. 
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stwie młodzież wyruszyła w pochodzie do ruin zamku należącego nie-
gdyś do sławnego Zawiszy Czarnego, gdzie ks. proboszcz Habas wygłosił 
porywające w swej treści patriotyczne kazanie. Obchody posłużyły więc 
też przywołaniu ważnej postaci dla obrony i niezależności Polski przed 
zakonem krzyżackim28. 

W niektórych nawet mniejszych miejscowościach dużą wagę przy-
kładano do angażowania do obchodów szerokich rzesz miejscowej i oko-
licznej ludności oraz władz szkolnych i samorządowych. Obchody w Bi-
stuszowej pow. tarnowski w 1925 roku rozpoczęto pobudką o godz. 
5:00 rano, a o godz. 7:00 na cześć Konstytucji 3 Maja oddano wystrza-
ły z moździerzy. Potem uformowano pochód, który przemaszerował 
do pobliskich Ryglic. Otwierała go banderia złożona z 26 koni i kraku-
sów, po niej szła orkiestra i dzieci szkolne i na końcu niemal wszyscy 
mieszkańcy Bistuszowej. Po przybyciu do Ryglic przedstawicieli wszyst-
kich gmin odbyto manifestacyjne przejście wokół rynku tego miastecz-
ka. W czasie nabożeństwa w wygłoszonej homilii nie brak było akcen-
tów patriotycznych. Ksiądz Jakub Wyrwa nawoływał do pracy oświatowej 
nad sobą, wychowując przy tym swe dzieci na dobrych synów Ojczyzny29. 
W podobnym nastroju było przemówienie sędziego z Krakowa, dr. Stani-
sława Kosińskiego. Wyjaśniając cel obchodów, odnosił się on do działal-
ności wojskowej i wolnościowej T. Kościuszki oraz porównywał Konsty-
tucję 3 Maja z niedawno uchwaloną i obowiązującą wówczas Konstytucją 
marcową 1921 roku30. 

Niektóre miejscowości, wykorzystując uroczysty nastrój tych ob-
chodów, starały się o poświęcenie ufundowanych wcześniej sztandarów. 
Tym sposobem budowano nie tylko przywiązanie do macierzystej szko-
ły, jej sztandaru jako ważnego symbolu, ale głównie do flagi narodowej. 
Na tego typu uroczystości zapraszano kierownictwo i uczniów sąsiednich 
szkół, przedstawicieli władz oświatowych i samorządowych. Taki przebieg 
miały obchody zorganizowane 3 maja 1923 roku w szkole w Bidzinach 
pow. sandomierski. Po nabożeństwie z udziałem przewodniczącego Rady 

28 ANK r., O/III., Kronika Szkoły w Roztoce-Brzezinach 1924–1952 (Kr. sz., Rozto-
ka-Brzeziny 1924–1952), rkps 121, s. 5; A Niedojadło, Uroczystości państwowe…, s. 122.

29 ANK r, O/T., Kr. Sz. 1915–1985, Sz. P., Bistuszowa, rkps 1, s. 17.
30  Ibidem.
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Szkolnej Powiatowej – Siczyńskiego – oraz wielu przedstawicieli władz 
szkolnych i samorządowych poświęcono sztandar ufundowany dla szkoły 
przez rodzinę Bilińskich, właścicieli ziemskich w Bidzinach. Później około 
500 dzieci z kilku miejscowości sąsiadujących ze szkołą przeszło w pocho-
dzie do Jakubkowic, gdzie odbyły się wspólne uroczystości. Patriotyczny 
nastrój wzbudziło odegranie sztuki pt. Kosy racławickie sławiącej udział 
polskich chłopów w powstaniu kościuszkowskim oraz odśpiewanie takich 
pieśni, jak na przykład Witaj, majowa jutrzenko i Gdyby orłem być31. Uro-
czysty i patriotyczny nastrój w obu miejscowościach wywołały nie tyl-
ko przemówienia oficjeli, właściwy dobór treści przedstawienia, wierszy 
i pieśni, ale głównie świętowanie z uczniami ludności gminy, władz szkol-
nych i samorządowych oraz mecenat właścicieli ziemskich z Bidzin.

Godny uwagi był patriotyczny nastrój towarzyszący obchodom ma-
jowej rocznicy w niewielkiej szkole filialnej we Wróblówce na Podhalu. 
2 maja 1922 roku w obecności licznie zgromadzonej publiczności odegra-
no spektakl 3 Maj. W kolejnym dniu po nabożeństwie młodzież szkolna 
z biało-czerwonym chorągiewkami w rękach przeszła w pochodzie przez 
wieś pod pomnik grunwaldzki, pod którym odśpiewała szereg pieśni pa-
triotycznych32. Przygotowanie i uczestnictwo w takich uroczystości uczyły 
manifestowania uczuć narodowych i szacunku dla święta państwowego.

31  Była to młodzież z następujących miejscowości: Bidziny, Hodoły, Gierczyce, Ja-
kubkowice, Kunice, Mikołowice i Wyszmontów. APKie., O/Sa., Kr. Sz. L., Bidziny 1909–
1931, P. Sz. P., Bidziny, rkps 1, s. 15–16.

32 ANK r., O/III., Kronika Szkoły Filialnej we Wróblówce z księgą inwentarzo-
wą 1889–1937, pow. Nowy Targ (Kr. Sz. Fil., Wróblówka 1889–1937), rkps 140, s. 57. 
W Krakowie np. po zakończonym nabożeństwie dzieci ze szkoły im. J. Dietla w Kra-
kowie przeszły w manifestacyjnym pochodzie z krakowskich Błoń pod pomnik Wła-
dysława Jagiełły (ANKr., O/III., Kr. Sz. im. J. Dietla, Kraków 1885–1938, rkps 74, bs.). 
Podobnie było też w Łęgu ad Partyniu (obecnie Łęg Tarnowski), gdzie w 1921 r. po raz 
pierwszy obchodzono to święto państwowe. Po zakończonym nabożeństwie pochód 
utworzony przez młodzież szkolną pomaszerował pod pomnik św. Jana Nepomuce-
na stojący naprzeciw bramy wjazdowej do pałacu w Partyniu, pod którym odśpiewa-
no wiele pieśni patriotycznych A. Sz. Kronika Szkoły Podstawowej w Łęgu Tarnowskim 
1862–1964 (Kr. Sz. P., Łęg Tarnowski 1862–1964), rkps bn., s. 21; M. Czosnyka, Szkoła 
Podstawowa im. Ojca św. Jana Pawła II w Łęgu Tarnowskim. 150 lat historii i tradycji 
1862–2012, Łęg Tarnowski–Tarnów 2012, s. 57. 
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W czasie obchodów świąt państwowych władze szkolne zwracały 
uwagę kierownictwu szkół na stosowny i czysty ubiór młodzieży. Miało 
to być również wyrazem ważności i szacunku ze strony młodego pokole-
nia. Zwracano też uwagę na wygląd izb lekcyjnych podczas i po zakończe-
niu tych obchodów. Przykładem były zalecenia Edwarda Pytlarza, inspek-
tora szkolnego z Limanowej, dla szkoły w Szyku: wszelkie niepotrzebne 
obrazki z klasy usunąć, jak również i usunąć trochę jedliny i wszystko to, 
czym klasa była specjalnie ubrana na dzień 3 maja, aby dzieci w wyglą-
dzie klasy widziały różnicę między dniem zwyczajnym, a świętem33. Zacho-
wane okólniki inspektorów szkolnych z różnych powiatów kładły nacisk 
na to, aby uczniowie szkół powszechnych przodowali w przygotowaniu 
obchodów na swym terenie. W zakresie tworzenia programów obchodów 
szkoły były zobowiązane do współpracy z towarzystwami kulturalno- 
-oświatowymi i organami samorządowymi, aby były one adresowane 
do wszystkich mieszkańców określonej miejscowości, a nawet okolicy. 
Powszechny i szeroki udział społeczności lokalnych miał zbliżać do siebie 
ludzi z terenu parafii, gminy lub też kilku gmin sąsiadujących ze sobą34.

Były i takie uroczystości, które przy okazji artykułowały potrzeby 
funkcjonowania szkoły powszechnej oraz rolę i znaczenie edukacji szkol-
nej w dorosłym życiu. Proces dydaktyczno-wychowawczy w szkołach 
miał być katalizatorem i transformatorem ideałów patriotycznych, oby-
watelskich i moralnych zalecanych lub narzucanych przez rządzących. 
Obchody 150. rocznicy powstania KEN trafnie wpisywały się w te ocze-
kiwania, mając jednocześnie szczególny wymiar i wymowę. Przygoto-
wane scenariusze obchodów zmierzały do uświadomienia młodzieży 
szkolnej, pozaszkolnej i lokalnym społecznościom, jak ważne w dzie-

33 ANK r., O/NS., Insp. Sz., Limanowa, Szkoła Podstawowa w Szyku 1925–1962 (Sz. 
P., Szyk 1925–1962), rkps 85, s. 142.

34 A PKie., O/Sa., Kr. Sz. L., Bidziny 1909–1931, P. Sz. P., Bidziny, rkps 1, s. 15–16, 20. 
Podobna sytuacja miała miejsce w 1920 r. w Szkole Podstawowej w Starosiedlicach pow. 
iłżecki biorącej udział w uroczystościach w Iłży. Tam obchody uświetniono nabożeń-
stwem odprawionym na zamku, gdzie wbito okolicznościowy krzyż i na koniec uczest-
nicy pochodu przeszli przez miasto. APKie., O/St., Kronika Szkoły Ludowej 1915–1927 
(Kr Sz. L. 1916–1927), Szkoła Podstawowa w Starosiedlicach pow. iłżecki (Sz. P., Staro-
siedlice), rkps 1, s.6; APKie., O/Pi., Akta Szkoły Powszechnej Jednoklasowej w Bełzowie, 
gmina Boszczynek 1921–1925 (Ak. sz. Sz. P. 1-kl., Bełzów), rkps 1, s. 37. 
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jach państwa polskiego było powstanie pierwszego w świecie minister-
stwa. Formy uroczystości starano się również dobierać w taki sposób, aby 
w pełni przekonać młodzież i starszych, iż był to ważny moment dziejo-
wy, w którym nasi ojcowie położyli kamień węgielny pod budowę szkolnic-
twa powszechnego35.

Uroczystości te ukierunkowane były na pozyskanie przychylności i po-
parcia uczniów, nauczycieli, rodziców i społeczności lokalnych dla wdra-
żania i upowszechniania wielu ważnych haseł myśli pedagogicznej i z osią-
gnięć KEN w odradzającej się polskiej szkole powszechnej, obejmującej 
wówczas obowiązkiem szkolnym całe młode pokolenie. Ponadto rangę tych 
uroczystości podnoszono przez udział w nich przedstawicieli kuratorium, 
władz kościelnych oraz samorządów powiatowych, miejskich i gminnych36. 

Pamiętano nie tylko o osobach, ale i ważnych wydarzeniach, któ-
re przysłużyły się do odzyskania niepodległości przez Polskę. Przykła-
dem były obchody 150-lecia powstania Stanów Zjednoczonych Amery-

35 A PCz., Ks. pr. RP. 1922–1930 [prot. 9 X 1923, 13 XI 1925], P. Sz. P., Częstochowa, 
rkps 14, s. 16, 56. 

36 A PKie., Ks. pr. RP. 1923–1926 [prot. 10 X 1923], Sz. P. nr 1 im. S. Staszica, Kielce, 
rkps 3, s. 4 v.; ANKr., O/III., Księga protokołów posiedzeń Rady Pedagogicznej 1923–
1930 (Ks. rp. pos. RP. 1923–1930), Publiczna Szkoła Powszechna III stopnia im. św. Mi-
kołaja w Krakowie (P. Sz. P. im. św. Mikołaja, Kraków), rkps 58, s. 11; ANKr., O/T., 
Hist. Sz. L., Rzędzin 1868–1927, Sz. P. nr 9 im. Orląt Lwowskich, Tarnów, rkps 1, s. 127; 
ANKr., O/T., Kr. sz. 1915–1948, Sz. P. im. K. Hoffmanowej, Tarnów, rkps 8, s. 11; ANKr. 
O/T., Kr. Sz. W. im. M. Kopernika, Tarnów 1795–2003, rkps 19, s. 42; ANKr., Księga 
protokołów konferencyjnych 1920–1927 (Ks. pr. konf. 1920–1927), Szkoła Wydziałowa 
im. M. Konopnickiej w Tarnowie (Sz. W. im. M. Konopnickiej, Tarnów), rkps 99, s. 29; 
E. Juśko, Działalność opiekuńczo-wychowawcza szkół powszechnych w powiecie tarnow-
skim w latach 1918–1939, „Roczniki Humanistyczne” 2004, t. LII, z. 2, s. 149; idem, Szkol-
nictwo powszechne w powiecie tarnowskim w latach 1918–1939, Lublin 2003, s. 219; idem, 
Wychowanie narodowe i państwowe w szkołach miasta Tarnowa i powiatu tarnowskiego 
w okresie II Rzeczypospolitej, „Zeszyty Naukowe Małopolskiej Wyższej Szkoły Ekono-
micznej w Tarnowie” (Prace z zakresu oświaty i wychowania) 2011, nr 1; A. Niedojadło, 
Postacie bohaterów narodowych, Europy i świata, związanych z Polską, a występujących 
w obchodach uroczystości państwowych w szkolnictwie powszechnym II Rzeczypospolitej 
w latach 1918–1939 na przykładzie Okręgu Szkolnego Krakowskiego, „Tarnowskie Stu-
dia Historyczne” 2014, t. IV; E. Juśko, A. Niedojadło, Uroczystości w szkołach…, s. 63; 
Ł. Winczura, Minął wiek. Z dziejów szkoły im. Stanisława Konarskiego, Tarnów 2000. 
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ki Północnej. Przebieg uroczystości miał różne formy w szkołach, lecz 
wszędzie podkreślano związki dziejowe łączące Polskę z USA. W szkole 
im. S. Staszica w Kielcach rocznicę upamiętniały odpowiednie pogadan-
ki na jednej z godzin lekcyjnych w ciągu maja z podkreśleniem stosun-
ków łączących Polskę z Wielką Republiką Zachodnią37. Z kolei w Pilźnie, 
jak zresztą w wielu i innych szkołach OSK, uczniowie po zakończonym 
poranku podpisali specjalnie przygotowane arkusze pamiątkowe, któ-
re następnie wysłano do Stanów Zjednoczonych38. Podobnie uczynili 
uczniowie szkoły w Osieku pow. sandomierski. W ramach uczczenia 150. 
rocznicy ogłoszenia Deklaracji Niepodległości Stanów Zjednoczonych 
naród polski podarował narodowi amerykańskiemu prezent w postaci 
111 tomów, które zawierały życzenia dla Amerykanów podpisane przez 
5,5 mln młodych i dorosłych Polaków, w tym J. Piłsudskiego i I. Mościc-
kiego. Życzenia te ozdobione były rysunkami znanych artystów: Zofii 
Stryjeńskiej i Władysława Skoczylasa. Obecnie są przechowywane w Bi-
bliotece Kongresu USA39. 

W czasie uroczystości przywoływano zasługi T. Kościuszki i K. Pu-
ławskiego w walce o wolność kolonii angielskich w Ameryce Północ-
nej. Podkreślano też postawę wobec Polski T.W. Wilsona. W punkcie 
13 swego orędzia z 1917 roku upomniał się o wolność Polski, wpływa-

37 A PKie., Ks. pr. RP. 1926–1931 [prot. 11 V 1926], Sz. P. nr 1 im S. Staszica, Kiel-
ce, rkps 4, s. 3. W podobnej konwencji przebiegały też uroczystości w niewielkiej szkole 
w Michalczowej pow. brzeski. ANKr., O/III., Kronika Publicznej Szkoły Powszechnej 
w Michalczowej 1925–1952 (Kr. P. Sz. P., Michalczowa 1925–1952), rkps 99, bs. Z ko-
lei w niewielkiej szkole w Długowoli pow. lipski w 1926 r. kierownik wygłosił obszerny 
referat w czasie przygotowanego poranka. APKie., O/St., Kronika Szkoły Podstawowej 
w Długowoli 1913–1942 (Kr. Sz. P., Długowola 1913–1942), rkps 53, s. 6. A. Niedojadło, 
Uroczystości państwowe…, s. 127; idem, Wychowanie narodowe…, s. 140.

38 ANK r., O/T., Kr. i ks. wiz. 1914–1954, Sz. P. im. W Jagiełły, Pilzno, rkps 6, s. 74. 
Podobnie uczynili uczniowie szkoły w Osieku pow. sandomierski.

39  Podobnie uczynili uczniowie szkoły w Osieku pow. sandomierski. M. Skotarek, 
Dzieje Osieka w zarysie, Osiek 2021, bs.; P. Jaworski, E. Juśko, A. Niedojadło, Działal-
ność charytatywna i opiekuńcza w szkołach Okręgu Szkolnego Krakowskiego w II Rzeczy-
pospolitej, Toruń 2022, s. 62–63; https://deklaracja.genealodzy.pl; Polish Declarations 
of Administration and Friendship for the United States: Grammar and elementary scho-
ols; Oszmiana–Pilzno, vol. 61, https://www.loc.gov/collections/polish-declarations/ 
(14.11.2021).
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jąc jednocześnie na umiędzynarodowienie sprawy polskiej40. Do najbar-
dziej uroczystych zaliczały się obchody w tych miejscowościach i powia-
tach, które miały bliskie i ożywione kontakty z Polonią amerykańską. 
Przykładowo w pow. radomskim i kozienickim placówki oświatowe 
otrzymywały wsparcie od Polonii w Nowym Jorku, natomiast szko-
ły w miejscowościach leżących w pow. dąbrowsko-tarnowskim, nowo- 
sądeckim, nowotarskim, pilzneńskim i tarnowskim – od polskich emi-
grantów z Chicago. W pierwszych latach po odzyskaniu wolnej ojczy-
zny zarówno świeccy, jak i duchowni rodacy zza oceanu przysyłali wiele 
paczek i pieniędzy na potrzeby odradzającego się polskiego szkolnictwa. 
Pomoc ta przeznaczona była na budowę nowych i odbudowę zniszczo-
nych budynków szkolnych, pomoce naukowe i podręczniki oraz tworze-
nie i rozwijanie funduszy pomocy dla dzieci wywodzących się z ubogich 
rodzin41.

Ważne w budzeniu świadomości narodowej były uroczystości przy-
pominające okres sławy i potęgi Rzeczypospolitej na arenie międzynaro-
dowej, między innymi 400. rocznica złożenia hołdu pruskiego. Uroczy-
stości w patriotycznym nastroju odbywały się nawet w niezbyt wielkich 
miejscowościach, na przykład w Porębie Wielkiej pow. limanowski czy 
Zabłędzy pow. tarnowski. W kwietniu 1925 roku w Porębie Wielkiej od-
był się poranek dla wszystkich dzieci uczęszczających do szkoły i ich ro-
dziców. Poza nabożeństwem i częścią artystyczną miał miejsce odczyt 
pouczający o znaczeniu tego hołdu i o potędze Polski42. 22 kwietnia 1922 
roku w szkole w Zabłędzy wykorzystano lekcje historii, na których zwró-
cono dziatwie uwagę na dzisiejszych Niemców, jako dawnych Krzyżaków, 

40  Uroczystości poświęcone uczczeniu rocznicy śmierci T.W. Wilsona odbyły się 
w 1924 r. m.in. w szkołach w Nowym Wiśniczu, Pilźnie i Tarnowie. ANKr., O/III., Kr. 
Sz., Wiśnicz Nowy 1818–1951, rkps 135, bs.

41 ANK r., O/III., Kr. P. Sz. P., Michalczowa 1925–1952, rkps 99, bs.; ANKr., O/III., 
Kr. Sz., Wiśnicz Nowy 1818–1951, rkps 135, bs.; ANKr., O/T., Kr. i ks. wiz. 1914–1954, 
Sz. P. im. W. Jagiełły, Pilzno, rkps 6, s. 74; ANKr. O/T., Kr. Sz. W. im. M. Kopernika, Tar-
nów 1795–2003, rkps 19, s. 43; APKie., O/St., Kr. Sz. P., Długowola 1913–1942, rkps 53, 
s. 6; P. Jaworski, E. Jusko, A. Niedojadło, Działalność charytatywna…, s. 58, 60; A. Nie-
dojadło, Postacie bohaterów…, s. 98. 

42 ANK r., O/III., Kronika Szkoły Podstawowej w Porębie Wielkiej 1884–1952 (Kr. 
Sz. P., Poręba Wielka 1884–1952), rkps 116, s. 126.
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którzy dążą do odebrania Polsce ziemi Poznańskiej, Pomorskiej i Górnego 
Śląska43. Kończono je odśpiewaniem patriotycznej Roty M. Konopnickiej.

Do utrwalania patriotyzmu i tożsamości narodowej służyły nie tyl-
ko uroczystości, ale i wielkie okolicznościowe akcje manifestacyjne i cha-
rytatywne. Do tych najważniejszych zaliczały się manifestacje na rzecz 
poparcia dla obrońców Lwowa, plebiscytów na Górnym Śląsku, podpi-
sania traktatu pokojowego z Rosją sowiecką w Rydze, dnia otwarcia sej-
mu II Rzeczypospolitej i uchwalenia Konstytucji marcowej z 1921 roku, 
z racji śmierci i pogrzebu pierwszego prezydenta RP i przyłączenia Litwy 
do Polski. 

Taki entuzjastyczny przebieg związany z uchwaleniem konstytucji 
i zawarciem pokoju w Rydze miały manifestacje między innymi w Porębie 
Wielkiej i Nowym Wiśniczu. W pierwszej z wymienionych miejscowości 
oddają to wiernie następujące słowa zapisane w kronice szkolnej: 19 mar-
ca uchwalił Sejm nową Konstytucję, którą cały naród powitał uroczystymi 
obchodami44. Ten sam nastrój towarzyszył ludności i w dniu następnym, 
co podkreślił redagujący kronikę: 18 marca przyszła nareszcie upragniona 
przez Polskę chwila, bo oto zakończono nareszcie wojnę z bolszewikami za-
warciem pokoju w Rydze na korzystnych dla Polski warunkach45. 20 marca 
1921 roku młodzież szkolna w Nowym Wiśniczu brała udział w manife-
stacji zakończonej pochodem głównymi ulicami miasta z powodu uchwa-
lenia konstytucji i pokoju z Rosją w Rydze46. Starano się zatem propagan-
dowo uczcić każde osiągnięcie państwa zarówno w skali wewnętrznej, jak 
i zagranicznej.

43 AS z., Kronika Szkoły Ludowej jednoklasowej mieszanej w Zabłędzy 1916–1925 
(Kr. Sz. L. 1-kl., Zabłędza 1916–1925), rkps bn., bs.

44 ANK r., O/III., Kr. Sz. P., Poręba Wielka 1884–1952, rkps 116, s. 114.
45  Ibidem.
46 ANK r., O/III., Kr. Sz., Wiśnicz Nowy 1818–1951, rkps 135, bs. W Borzęcinie 

w sąsiednim pow. brzeskim poza słowem wstępnym, recytacjami i śpiewami młodzież 
z brzeskiego gimnazjum odegrała sztukę. ANKr., O/Bch., Historia Szkoły Ludowej w Bo-
rzęcinie 1878–1969 (Hist. Sz. L., Borzęcin 1878–1969), Szkoła Ludowa w Borzęcinie (Sz. 
L., Borzęcin), rkps 1, s. 40. Podobne uroczystości odbyły się w Nawojowej Górze pow. 
chrzanowski. ANKr., O/III., Kronika Szkoły w Nawojowej Górze 1916–1949 (Kr. Sz., Na-
wojowa Góra 1916–1949), rkps 104, bs. 
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Manifestacje połączone z akcjami charytatywnymi starano się orga-
nizować dla ludności polskiej walczącej o powrót do Macierzy. Dotyczy-
ło to Górnego Śląska, Gdańska, Pomorza i kresów wschodnich poddawa-
nych przez okres zaborów bezwzględnej germanizacji i rusyfikacji. Tego 
typu wsparcie dla tamtejszej ludności można prześledzić na przykładzie 
między innymi szkół w Borzecinie, Pilźnie i Tarnowie. 13 lutego 1920 
roku w szkole w Borzęcinie i w gminie miała miejsce manifestacja po-
parcia dla przyłączenia Górnego Śląska do Polski. W czasie jej trwania 
kierownik szkoły wystąpił z gorącym apelem do starszych, aby nie tyl-
ko sami składali pieniądze na plebiscyt, lecz głównie podawali je przez 
dzieci w celu obudzenia w ich młodych duszyczkach tego patriotyzmu, 
którego ludność naszej gminy w chwili potrzeby zawsze daje dowody47. 
Zebrane 2000 mkp przekazano do urzędu starostwa w Brzesku. 5 mar-
ca 1920 roku z pomocą dzieciom śląskim pospieszyli uczniowie ze szko-
ły powszechnej im. W. Jagiełły w Pilźnie. Zebrane pieniądze przekazali 
staroście powiatowemu w tej miejscowości. Natomiast 10 grudnia 1920 
roku za pośrednictwem redakcji „Nowej Reformy” skierowali patriotycz-
ny list do młodzieży śląskiej, złożony na ręce Komisarza plebiscytowego 
Górnego Śląska, z prośbą by ta błagała rodziców o głosowanie za Polską. 
Listy napisała i ułożyła młodzież samodzielnie i to zarówno katolicy jak 
i Żydzi48.

47 ANK r., O/Bch., Hist. Sz. L., Borzęcin 1878–1969, Sz. L., Borzęcin, rkps 1, s. 39.
48 ANK r., O/T., Kr. i ks. wiz. 1914–1954, Sz. P. im. W. Jagiełły, Pilzno rkps 6, s. 35–

36. Podobnie było też m.in. w szkole w Długopolu pow. nowotarski (ANKr., O/III., Kro-
nika Szkoły w Długopolu 1885–1952 [Kr. Sz., Długopole 1885–1952], rkps 52, s. 42); 
szkole w podkrakowskich Toniach (ANKr., O/III., Kronika Jednoklasowej Pospolitej 
Etatowej Szkoły w Toniach 1869–1949 [Kr. 1-kl. P. E. Sz., Tonie 1869–1949], rkps 129, 
s. 143). W szkole im. św. Scholastyki w Krakowie modlono się w czasie nabożeństwa 
o pomyślny wynik plebiscytu na Górnym Śląsku (ANK., O/III., Kronika Szkoły im. św. 
Scholastyki w Krakowie 1914–1931, rkps 76, bs.). W niewielkiej szkole w Wieprzu pow. 
żywiecki zebrano 4700 marek polskich (ANKr., O/III., Kronika Szkoły Ludowej w Wie-
przu 1899–1952 [Kr. Sz. L., Wieprz 1899–1952], rkps 133, bs.), a w szkole im. Królowej 
Jadwigi w Pilźnie 3498 marek polskich (ANK., O/T., Kr. P. Sz. Ż. im. Królowej Jadwigi, 
Pilzno 1914–1946, rkps 1, s. 19). Tak też było w szkole w Sękowej pow. nowosądecki. 
A. Sz. Kronika (drukowana) Szkoły Podstawowej w Sękowej 1917–1945 (Kr. Sz. P., Sęko-
wa 1917–1945), rkps bn., bs. 
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To nie jedyny przykład postaw patriotycznych na terenie pow. pil-
zneńskiego. Kiedy 9 lipca 1921 roku wojsko polskie wkroczyło na teren 
plebiscytowy na Śląsku, w geście solidarności ośmiu nauczycieli szkół 
tego powiatu podjęło samorzutnie pracę nad narodowym wychowaniem 
młodzieży śląskiej, przyjmując posady w śląskich szkołach49. Godna uwa-
gi była też patriotyczna postawa Franciszki Halupczok, nauczycielki szko-
ły w Nawojowej. Urodzona na Śląsku, w 1921 roku wzięła spontanicznie 
udział w plebiscycie50. 

10 marca 1920 roku mocne akcenty patriotyczne wybrzmiały w szkole 
im. K. Hoffmanowej w Tarnowie. Nauczycielka Maria Chmurówna opo-
wiedziała uczennicom o Śląsku oraz znaczeniu plebiscytu i tej dzielnicy 
dla Polski. Manifestując poparcie dla ludu śląskiego, uczennice tej szkoły 
recytowały między innymi wiersz Śląsk i odśpiewały Rotę51.

Duże kwoty na cele plebiscytowe udało się zebrać w szkołach dużych 
miast. Tak było na przykład w szkole żeńskiej w Nowym Targu, w któ-
rej zebrano 31 000 mkp i szkole im. M. Konopnickiej w Tarnowie, gdzie 
uczennice złożyły 133 620 mkp52.

Organizowane z entuzjazmem i wielkim powodzeniem akcje i kwe-
sty pieniężne świadczyły o szybkim utrwalaniu się świadomości, tożsa-
mości, jedności i empatii narodowej. Przygotowywały młode pokolenie 
do brania na siebie odpowiedzialności za losy całego narodu i podejmo-
wania nieustannych starań o odzyskanie utraconych ziem. Później będą 
stanowić cenne doświadczenie w organizowaniu innych ważnych akcji 
i manifestacji narodowych, takich jak na przykład Tydzień Propagandy 
na rzecz Polaków w Niemczech, Miesiąc Śląska, Miesiąc Pomorza czy Ty-
dzień Prus Wschodnich. 

49 ANK r., O/T., Kr. i ks. wiz. 1914–1954, Sz. P. im. W. Jagiełły, Pilzno. rkps 6, 
s. 56.

50 A . Sz. Kr. Sz. P., Nawojowa 1918–1939, rkps bn., bs.; P. Jaworski, E. Juśko, A. Nie-
dojadło, Tradycje patriotyczne wydarzeń lat 1918–1922 w pracy wychowawczej szkół 
Okręgu Szkolnego Krakowskiego w II Rzeczypospolitej, Toruń 2020, s. 94.

51 ANK r., O/T., Kr. sz. 1915–1948, Sz. P. im. K. Hoffmanowej, Tarnów, rkps 8, s. 8.
52 ANK r., O/NT – Sp., Kronika Szkolna, Nowy Targ 1883–1932 (Kr. Sz., Nowy Targ 

1883–1932), rkps 4, s. 219; ANKr., O/T., Ks. pr. konf. 1920–1927, Sz. W. im. M. Konop-
nickiej, Tarnów, rkps 99, s. 144.
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W szkołach odbywały się również w różnych formach uroczysto-
ści żałobne związane z tragiczną śmiercią pierwszego prezydenta II RP. 
W aspekcie wychowawczym fakt ten próbowano wykorzystać pod kątem 
eliminowania wad i przywar narodowych, wydarzeń przynoszących Pol-
sce negatywną ocenę w oczach opinii światowej i zwrócenia większej uwagi 
na powagę i szacunek dla osób pełniących najwyższe stanowiska w pań-
stwie. Śmierć prezydenta Gabriela Narutowicza odbiła się nie tylko gło-
śnym echem w kraju i za granicą, ale znalazła też wydźwięk w codziennym 
życiu szkolnym. Wbrew stanowisku endecji, zwolenniczki wychowania na-
rodowego, w wielu miejscowościach odbyły się nabożeństwa za spokój du-
szy Narutowicza53. Licznie zebrana na nich młodzież szkolna i miejscowa 
ludność wykazały bardzo patriotyczną i humanitarną postawę. 

Przedstawione uroczystości lat 1918–1926 przypadły na trudne lata 
walki Polski o granice na zachodzie, wschodzie i południu z wrogo na-
stawionymi do niej państwami ościennymi oraz niepokoje wewnętrzne. 
Wszelkie obchody miały przede wszystkim na celu stwarzanie przyja-
znego klimatu dla unifikacji państwa i zjednoczenia wszystkich grup et-
nicznych i mniejszości narodowych w jeden naród zgodnie koegzystują-
cy w granicach państwa polskiego. Miały przywoływać i utrwalać pamięć 
narodową związaną zarówno z chlubnymi, jak i tragicznymi wydarzenia-
mi narodowymi, zmuszając wszystkie ówczesne warstwy społeczne do re-
fleksji i wyciągania wniosków na przyszłość.

Pomimo zróżnicowania przebiegu obchodów w treściach i formach 
zmierzały one w jednym kierunku – utrwalania postaw patriotycznych 
i tożsamości narodowej. Wydaje się, że z większą okazałością i dojrzało-
ścią narodową i obywatelską przebiegały te uroczystości w wielu dużych 
i średnich miastach. Z drugiej strony nie brak było wielu gmin, a tak-
że i sołectw przykładających wielką wagę do manifestacyjnego i okaza-

53  Takie uroczystości odbyły się w wielu szkołach np. pow. limanowskiego, nowo-
sądeckiego, pilzneńskiego, tarnowskiego i żywieckiego. ANKr, O/T., Kr. Sz. 1915–1985, 
Sz. P., Bistuszowa, rkps 1, s. 14; ANK., O/III., Kr. Sz. L., Wieprz 1899–1952, rkps 133, bs.; 
ANK., O/T., Kr. P. Sz. Ż. im. Królowej Jadwigi, Pilzno 1914–1946, rkps 1, s. 22; ANKr., 
O/III., Kronika Szkoły Ludowej w Ślemieniu 1868–1935 (Kr. Sz. L., Ślemień 1868–1935), 
rkps 125, bs.; A. Sz., Kronika szkolna Szkoły Ludowej w Jaworznej 1911–1939 (Kr. sz. Sz. 
L., Jaworzna 1911–1939), rkps bn., bs.
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łego przebiegu tych uroczystości. Wpływ na to miały wiekowe tradycje, 
uczucia patriotyczne krzewione i utrwalane przez występujące na okre-
ślonym terenie miejsca walk powstańczych i inne pamiątki wydarzeń 
narodowych. Jakość i wydźwięk społeczny tych uroczystości w począt-
kach odbudowy niepodległości zależne były w dużym stopniu od posta-
wy kierowników szkół, zatrudnianej kadry nauczycielskiej, miejscowej 
ludności, stosunku do nich przedstawicieli sołectw, gmin, Rady Szkol-
nej Miejscowej, Rady Szkolnej Powiatowej, różnych ugrupowań politycz-
nych, przedstawicieli Kościoła katolickiego, innych wyznań i mniejszości 
narodowych.

Po 1926 roku, po przejęciu władzy przez J. Piłsudskiego i związany 
z nim obóz legionowo-peowiacki, przygotowano nowe idee dla mode-
lu państwowo-obywatelskiego, usuwając poprzednio preferowane hasła. 
Nowymi postawami i cechami miały być między innymi: karność, lojal-
ność, pracowitość, poczucie obywatelstwa, służba dla państwa, szacunek 
dla państwa i jego urzędów, uległość wobec władzy, walka z innymi ugru-
powaniami politycznymi, szerzenie kultu Piłsudskiego i czynu legionowe-
go, uspołecznienie, budowa autorytetu szkoły wśród rodziców i lokalnych 
społeczności oraz umiłowanie i przywiązanie do swojego regionu i jego 
dorobku. Z kolei po 1935 roku w wyodrębnionym z modelu państwowo-
-obywatelskiego nurcie obywatelsko-państwowym (narodowym) doszło 
jeszcze szereg innych przymiotów, jak: tężyzna fizyczna i moralna, kształ-
cenie woli i charakteru, obronność kraju, wiązanie uroczystości państwo-
wych z akcentami religijnymi i szerzenie obok kultu Piłsudskiego także 
kultu nowego marszałka, E. Rydza-Śmigłego54.

Do najważniejszych wydarzeń obchodzonych po 1926 roku należa-
ły obchody rocznicowe uchwalenia Konstytucji 3 Maja 1791, 10-, 15- 
i 20-lecie niepodległości Polski, a także spontaniczne manifestacje z racji 
przyłączenia Śląska Cieszyńskiego do Polski.

Wraz ze zmianą nurtu wychowawczego zmianie uległy treści i for-
my obchodów rocznicowych uchwalenia Konstytucji 3 Maja. W scena-
riuszach w coraz większym stopniu zaczęły dominować pieśni legiono-
we, ćwiczenia rytmiczne i sportowe preferujące tężyznę fizyczną dzieci 

54 Z ob. A. Niedojadło, Uroczystości państwowe…, s. 95. 
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i młodzieży, nawiązania do uchwalonej w 1935 roku Konstytucji kwiet-
niowej, kwestie obronności państwa, akcenty uwielbienia i kultu dla mar-
szałka J. Piłsudskiego oraz szacunek dla urzędu i działalności prezydenta 
I. Mościckiego55. 3 maja 1928 roku w Szaflarach był okazją do poczucia 
i pokazania dumy z przynależności do narodu i państwa polskiego. Od-
zwierciedla ten fakt fragment opisu obchodów zamieszczony na kartach 
kroniki szkolnej: Dziecięce oczka i buzie uśmiechały się do powiewających 
chorągiewek trzymanych w drobnych rączkach i dumnie kroczyły te zastępy 
małego społeczeństwa w stronę kościoła, aby tam zanosić modły o błogosła-
wieństwo dla ojczyzny56.

Niektóre uroczystości w swej treści jak gdyby zwiastowały przy-
szłe wydarzenia. Taką myśl przewodnią miały obchody w Ostrem pow. 
żywiecki w 1931 roku. Ich treść i obraz obwieszczały przyszłą reformę 
oświaty, nad którą pracowano. Miała ona być podstawą do zbudowania 
zapowiadanej przez sanację potęgi Polski. Spektaklowi pt. 3 Maj towarzy-
szył żywy obraz uformowany przez młodzież. Ukazywał on Polskę trzy-
mającą kaganek oświaty oraz dwóch aniołów wskazujących na unoszący 
się nad nią wymowny w swej treści napis: Przez oświatę do potęgi Polski. 
Odsłaniającemu się obrazowi towarzyszyła melodia pieśni Boże, coś Pol-
skę, która wzbudziła w sercach zebranych uroczysty nastrój wyrażony połą-
czeniem wszystkich głosów w wielki chór ludu57.

55 A PKie., O/St., Księga protokołów Rady Pedagogicznej 1924–1930 (Ks. pr. RP. 
1924–1930 [prot. 27 IV 1928]), Szkoła Podstawowa nr 2 (Kolejówka) w Skarżysku-Ka-
miennej (Sz. P. nr 2, Skarżysko-Kamienna), rkps 3, s. 56 v.; APKie., O/Sa., Kr. 1-kl. Sz. 
P., Postronna 1934–1944, P. Sz. P., Postronna, rkps 1, s. 7; APKie., O/Sa., Protokoły z ze-
brań rodzicielskich 1928–1939 (Pr. zeb. rodz. 1928–1939 [prot. 4 V 1939]), Publiczna 
Szkoła Powszechna w Wiązownicy (Grobli) Kolonii (P. Sz. P., Wiązownica [Grobla] Ko-
lonia), rkps 16, s. 57; APKie., O/Ję., Spr. z obch. 3-go Maja Sz. P. im. J. Piłsudskiego, Kli-
montów, Sz. P., Klimontów, rkps 18, bs. Dużą wagę przykładali też inspektorzy szkol-
ni do stosownego i czystego ubioru dzieci oraz wystroju wewnętrznego pomieszczeń, 
w których odbywały się wszelkie obchody. ANKr., O/NS., Insp. Sz., Limanowa, Szkoła 
Podstawowa w Szyku 1925–1962 (Sz. P., Szyk 1925–1962), rkps 85, s. 142. 

56 ANK r., O/NT – Sp., Kr. sz., Szaflary 1878–1966, rkps 11, s. 90. Zob. A. Niedoja-
dło, Uroczystości państwowe…, s. 96.

57 ANK ., O/III., Kronika Szkoły w Ostrem wraz z księgą wizytacyjną 1907–1952 
(Kr. Sz. z ks. wiz., Ostre 1907–1952), rkps 111, bs. Zob. A. Niedojadło, Wychowanie na-
rodowe…, s. 148.
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W miejscowościach kilku powiatów (gorlicki, limanowski, sądecki) 
południowej Małopolski zamieszkiwanych przez mniejszości narodowe 
obchody te miały sprzyjać ich szybszej integracji z narodem i państwem 
polskim. Przykładem była szkoła w Gładyszowie pow. gorlicki u progu 
lat 30. XX wieku. Uroczystości rozpoczynała pobudka i nabożeństwo 
w miejscowej cerkwi. Następnie uczniowie, idąc w pochodzie do szkoły 
z biało-czerwonymi chorągiewkami, śpiewali najczęściej Witaj, majowa 
jutrzenko, świeć naszej polskiej krainie58. W szkole miał miejsce poranek 
zakończony zabawą uczniów. Obchody w takiej formie miały symbolizo-
wać trwałą więź ludności łemkowskiej z narodem i państwem polskim. 

Jeszcze bardziej w myśl nowego nurtu wychowawczego wpisywały 
się uroczystości w miejscowościach województwa kieleckiego należące-
go do dawnej Kongresówki. Przede wszystkim starano się wplatać bieżą-
ce wydarzenia w scenariusze obchodów. Uroczystość wykorzystano także 
do działalności charytatywnej na rzecz państwa polskiego. Przykładem 
były szkoły w Postronnej i Wiązownicy Kolonii leżące w pow. sandomier-
skim. W 1935 roku w szkole w Postronnej obchody rocznicowe Konsty-
tucji 3 Maja posłużyły również do propagowania i upowszechniania tre-
ści Konstytucji kwietniowej. Rozpowszechniano też kult J. Piłsudskiego, 
o czym świadczy następujący fragment miejscowej kroniki szkolnej: Dzie-
ci wspominały ten dzień bez przerwy, radowały się tym, że mogą swobodnie 
w wolnej Ojczyźnie mówić, śpiewać i bawić się, a to wszystko dzięki nasze-
mu Wodzowi Józefowi Piłsudskiemu59. W 1939 roku młodzież ze szko-
ły w Wiązownicy Kolonii w czasie tych obchodów starała się wesprzeć 
finansowo wojsko polskie, grając za odpłatnością sztukę pt. Trzeci maj 
w lesie. Świadczy o tym następujący fragment zapisu w kronice szkolnej: 
Dzieci tutejszej szkoły nie chcąc pozostawać w tyle za innymi, uważając, 

58 A . Sz. Kronika Szkoły Powszechnej w Gładyszowie 1892–1939 (Kr. Sz. P., Głady-
szów 1892–1939), rkps bn., bs.; M. Janiga, Los człowieka – jednego z wielu, „Kwartalnik 
Gorlicki” 2008, nr 44, s. 6. Jeszcze w innej formie obchodzono w 1939 roku rocznicę ma-
jowej jutrzenki w Dubnem koło Leluchowa pow. nowosądecki. Po uroczystej akademii 
w szkole nauczyciel wraz z dziećmi udał się na pobliskie wzgórze, na którym rozpalono 
ognisko. Śpiewano pieśni legionowe, a na koniec hymn państwowy. ANKr., O/T., Kro-
nika Szkoły Ludowe w Dubnem 1890–1939 (Kr. Sz. L., Dubne 1890–1939), rkps 71, bs. 

59 A PKie., O/Sa., Kr. 1-kl. Sz. P. 1934–1944, P. Sz. P., Postronna, rkps 1, s. 7.
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że potrzeby państwa stoją na pierwszym miejscu, z dochodu z przedstawie-
nia zakupiły broń za 20 zł na Pożyczkę Lotniczą60.

Kolejne rocznice odzyskania niepodległości przez Polskę to drugie 
obok rocznicy uchwalenia Konstytucji 3 Maja święto narodowe stanowią-
ce ważną podbudowę dla krzewienia idei narodowych. Istotna rola w or-
ganizowaniu tych uroczystości przypadała polskiej szkole. Dlatego na tę 
okoliczność były wydawane dla nauczycieli specjalne opracowania zawie-
rające scenariusze i szczegóły obchodów 11 listopada, przede wszystkim 
materiał do przygotowania okolicznościowych inscenizacji61. 

Najbardziej entuzjastycznie i z rozbudowaną oprawą artystyczną ob-
chodzono okrągłe rocznice, czyli 10-, 15- i 20-lecia odzyskania niepod-
ległości przez Polskę. Scenariusz uroczystości przygotowywano w ten 
sposób, aby prezentowane wartości na trwale zostały zapisane w pamię-
ci zarówno uczniów, jak i dorosłych. Szczególne wartości miały wnosić 
treści recytowanych wierszy, między innymi Do pracy koledzy, Fanfara 
na cześć Komendanta, Pieśń o Marszałku Józefie Piłsudskim, Rok 1918, 
Rozmowa z żołnierzem, Wodzu, Zaślubiny Bałtyku, tryptyk Chłop – ro-
botnik – dzieci oraz popularna wówczas inscenizacja Powiew wolności. 
Podobne oddziaływanie na świadomość narodową miały mieć śpiewane 
pieśni, na przykład Jak to na wojence, Jedzie, jedzie na kasztance, Legiony, 
Marsz Bocheński, Marsz Bojakowski, Marsz ochotnika polskiego, Nasz Bał-
tyk, Na warcie, Polski kraju święty, Śmierć legionisty, Święta miłości kocha-
nej Ojczyzny, Ułani i Wszystko, co nasze, Polsce oddamy62.

60 A PKie., O/Sa., Pr. zeb. rodz. 1928–1939 [prot. 4 V 1939], P. Sz. P., Wiązownica 
(Grobla) Kolonia, rkps 16, s. 57. Podobny przebieg miały te uroczystości m.in. w szko-
łach Kielc, Skarżyska-Kamiennej i Klimontowa. APKie., Ks. pr. RP. 1931–1934, Sz. 
P. nr 1 im. S. Staszica, Kielce, rkps 5, s. 18 v.; APKie., O/St., Ks. pr. RP. 1924–1930 [prot. 
27 IV 1928], Sz. P. nr 2, Skarżysko-Kamienna, rkps 3, s. 56 v.; APKie., O/Ję., Spr. z obch. 
1-go Maja Sz. P. im. J. Piłsudskiego, Klimontów, Sz. P., Klimontów, rkps 18, bs.

61  J. Nowak, Uroczystości i obchody szkolne, Warszawa 1938; R. Korupczyńska, 
J. Świderska-Jarmołowiczowa, Wielkie święto. Materiał na uroczystości szkolne w dniu 
11 listopada w przedszkolach, szkołach, gimnazjach, Warszawa 1938.

62 A PCz., Ks. pr. RP. 1930–1935 [prot. 12 X 1923, 13 XI 1938], P. Sz. P., Częstocho-
wa, rkps 16, s. 20; APKie., O/Sa., Księga protokołów Rady Pedagogicznej 1930–1934 
(Ks. pr. RP. 1930–1934 [prot. 18 X 1939]), Publiczna Szkoła Powszechna w Chmielowie 
(P. Sz. P., Chmielów), rkps 1, s. 8; APKie., O/Sa., Kronika Szkoły Publicznej Powszechnej 
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Treści prezentowane w różnych utworach gloryfikowały J. Piłsudskie-
go, legiony, Polską Organizację Wojskową (POW), żołnierza polskiego 
oraz wpływały wydatnie na pobudzanie uczuć patriotycznych i utrwalanie 
polskiej świadomości narodowej. Wiele szkół poza organizacją wszelkich 
akademii, poranków czy wieczorków starało się przez formy religijne, in-
telektualne i materialne uczcić i trwalej wpisać te rocznice w świadomość 
uczniów i lokalnych społeczności. Interesującym akcentem religijnym 
uczczono 10-lecie niepodległości kraju w szkole w Białym Dunajcu: Jako 
żywy pomnik dla upamiętnienia tej doniosłej chwili młodzież złożyła swe 
przyrzeczenie, podpisując się na kartonie, że nie będzie piła ani uczęszczała 
do takich miejsc, gdzie piją napoje alkoholowe. Przyrzeczenie to wspomni 
może niejednemu, gdy później w starości zobaczy je oprawne w piękne ram-
ka w stylu podhalańskim, wiszące wśród obrazów szkolnych, jego ofiara, 
którą złożył Bogu i Ojczyźnie jako wierne Ich dziecię63. Wydarzenie to było 
zarazem żywą lekcją historii i religii, zapadającą głęboko w pamięć, stano-
wiąc trwałe świadectwo patriotyzmu i wiary (poszanowania najwyższych 
wartości) dla przyszłych pokoleń. 

Inne obchody miały z kolei oddziaływać intelektualnie i emocjonalnie 
na odbiorców. Taka sytuacja miała miejsce między innymi w Szaflarach 
w 1936 roku. Ważną rolę spełniła tu sztuka pt. Listopad, polskich miesięcy 

nr 2 w Ożarowie 1919–1944 (Kr. Sz. P. P. nr 2, Ożarów), rkps 28, s. 13, 14; APKie., O/Sa., 
Księga protokołów Rady Pedagogicznej Szkoły 3-klasowej w Złotej 1936–1939 (Ks. pr. 
RP. Sz. 3-kl., Złota 1936–1939 [prot. 6 X 1936]), Publiczna Szkoła Powszechna w Złotej 
(P. Sz. P., Złota), rkps 10, bs.; APKie., O/St., Protokoły Rady Pedagogicznej 1930–1934 
(Pr. RP. 1930–1934 [prot. 20 X 1931]), Szkoła Podstawowa w Rzeczniowie (Sz. P., Rzecz-
niów), rkps 22, s. 25; ANKr., O/III., Kronika Szkoły Powszechnej w Ochotnicy Gór-
nej 1881–1939 (Kr. Sz. P., Ochotnica Górna 1881–1939), rkp 109, s. 111; ANKr., O/III., 
Kronika Szkoły w Ostrem 1907–1952 (Kr. Sz., Ostre 1907–1952), rkps 111, bs.; ANKr., 
O/III., Historia Szkoły w Bierutowicach 1890–1939 (Hist. Sz., Bierutowice 1890–1939), 
rkps 49, bs.; ANKr., O/Bch., Kronika szkolna 1928–1949 (Kr. sz. 1928–1949), Publicz-
na Szkoła Powszechna w Tarnawie (P. Sz. P., Tarnawa), rkps 1, s. 21; ANKr., O/T., Kr. 
Sz. P. 1928–1939, Sz. P. nr 9 im. Orląt Lwowskich, Tarnów, rkps 2, s. 7; ANKr., O/T., Ks. 
wiz. 1856–1938. Kr. sz. 1899–1977, Sz. P., Jastrzębia, rkps 1, s. 60; APR., Kr. Sz. P. Ż. im. 
T. Kościuszki, Radom 1915–1933, rkps 1, s. 44, 46. Zob. P. Jaworski, E. Jusko, A. Niedo-
jadło, Tradycje patriotyczne…, s. 29, 30. 

63 ANK r., O/III., Kronika Szkoły Ludowej w Białym Dunajcu 1891–1947 (Kr. Sz. 
L., Biały Dunajec 1891–1947), rkps 45, s. 28–29.
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król. Będąca wcieleniem jesieni uczennica Maria Kopińska w swoim koń-
cowym zaklęciu przywołała wszystkie ważne postacie do złożenia przy-
sięgi na wierną służbę ojczyźnie i zaśpiewania pieśni 11 Listopada tak 
pięknie i z uczuciem wypowiedzianem wywołała niezapomniane wrażenia, 
a w niejednej źrenicy pojawiła się łza wzruszenia64. Opisujący to wydarze-
nie autor zauważył, że uroczystość przyniosła ogólne zadowolenie, pod-
niesienie na duchu, oraz pojawienie się tkliwego ogniska miłości Ojczyzny 
w spojrzeniach zebranych było dostateczną nagrodą za trudy i starania or-
ganizatorów poranku65. 

Bardzo patriotyczny nastrój towarzyszył obchodom na Kielecczyź-
nie. W szkołach na jej terenie zwracano głównie uwagę na podkreślanie 
znaczenia niepodległości, dorobku ostatnich 10 czy 20 lat, przygotowy-
wanie projektów przez samych uczniów oraz przyciąganie do tych uro-
czystości jak największej liczby miejscowej ludności. W szkołach w Sta-
rachowicach i Wierzbniku w obchody 10-lecia niepodległości miała być 
efektywnie włączona cała młodzież szkolna. Uczniowie sami w różnych 
oddziałach mieli przygotować projekty obchodów do rozważenia i akcep-
tacji rad pedagogicznych. Osiągnięcia 10-lecia niepodległości starano się 
pokazać w odczytach lub wystąpieniach: W wielu szkołach zalecano, aby 
co najmniej przez miesiąc na lekcjach języka polskiego, historii i geografii 
przypominać najważniejsze zagadnienia minionego 10-lecia, aby je pogłębić 
i utrwalić w pamięci uczniów66. 

W szkole w Kazimierzy Wielkiej uroczystości trwały dwa dni. 10 li-
stopada 1928 roku odbyło się nabożeństwo z okolicznościową akademią, 
a w następnym dniu młodzież wraz gronem pedagogicznym zorgani-
zowała manifestacyjny pochód po miejscowości. Wieczorem natomiast 
przygotowano akademię dla mieszkańców Kazimierzy Wielkiej. W pro-
gramie znalazły się przemówienia o patriotycznych akcentach pt. Co to 
jest Ojczyzna?, Dorobek Polski za ubiegłych 10 lat niepodległości i Histo-
ryczny przebieg wypadków od rozbiorów do uzyskania niepodległości. Ob-

64 ANK r., O/NT – Sp., Kr. sz., Szaflary 1878–1966, rkps 11, s. 102.
65  Ibidem.
66 A PKie., O/St., Protokoły Rady Pedagogicznej 1926–1946 (Pr. RP. 1926–1946 

[prot. 26 X 1928]), Szkoła Podstawowa nr 1 w Starachowicach (Sz. P. nr 1, Starachowi-
ce), rkps 38, bs.
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chody zwieńczono deklamacjami okolicznościowych wierszy i odśpiewa-
niem patriotycznych pieśni67.

Podobnie jak inne obchody, także i te wykorzystywano do kwest 
na rzecz wojska polskiego i obronności kraju. Tak było na przykład 
w Rdzawce koło Rabki. 11 listopada 1939 roku w czasie obchodów 20. 
rocznicy odzyskania niepodległości zebrano 20 zł, które przekazano 
na Fundusz Obrony Narodowej (FON). Następnie delegacja uczniów tej 
szkoły dostąpiła zaszczytu udziału w uroczystości wręczenia broni maszy-
nowej 1 Pułkowi Strzelców Pieszych w Nowym Sączu68. 

Różne akcje upamiętniały w sposób materialny to wielkie wydarze-
nie nie tylko dla obecnych, ale i następnych pokoleń narodu polskie-
go. Do najważniejszych, o największym oddziaływaniu społecznym, 
zaliczały się między innymi: udział w budowie i poświęceniu pomni-
ka J. Piłsudskiego, tablic na grobie nieznanego żołnierza, tablicy pa-
miątkowej na okoliczność obchodów 10-lecia niepodległości, sadzenie 
drzew owocowych oraz różnego gatunku drzew wolności, zakładanie 
ogrodów do zabaw i gier oraz zbieranie funduszy na dom wycieczkowy 
w Krakowie69.

67 A PKie., O/Pi., Księga protokołów Rady Pedagogicznej 1928–1936 (Ks. pr. RP. 
1928–1936 [prot. 26 XI 1928]), Publiczna Szkoła im. H. Kołłątaja w Kazimierzy Wielkiej 
(P. Sz. im. H. Kołłątaja, Kazimierza Wielka), rkps 29, s. 159–160.

68 ANK r. O/III., Kronika Szkoły Powszechnej św. S. Kostki w Rdzawce 1910–1945 
(Kr. Sz. P. im. S. Kostki, Rdzawka 1910–1945), rkps 119, s. 39. P. Jaworski, E. Juśko. 
A. Niedojadło, Działalność charytatywna…, s. 152–153.

69 ANK r., O/III., Kr. Sz., Międzyczerwienne Dolne 1913–1951, rkps 100, s. 12. 
W szkole w Kluszkowcach pow. nowotarski po nabożeństwie i poranku udano się 
na grób nieznanego żołnierza, uczestnicząc w poświęceniu wcześniej wykonanej płyty. 
ANKr., O/III., Kronika Szkoły Ludowej w Kluszkowcach 1893–1946 (Kr. Sz. L., Klusz-
kowce 1893–1946), rkps 71, s. 24. W szkole w Kacwinie jako żywy pomnik dla uczczenia 
10. rocznicy niepodległości zbudowano w klasie stałą scenę, na której odegrano dra-
matyczną baśń pt. Najszczęśliwsza z sióstr. ANKr., O/III., Kronika Publicznej Szkoły 
Powszechnej w Kacwinie 1921–1939 (Kr. P. Sz. P., Kacwin 1921–1939), rkps 69, s. 20. 
W szkole w Zawoi pow. makowski na 10-lecie istnienia państwa polskiego zamontowa-
no tablicę pamiątkową ufundowaną przez młodzież i nauczycieli. ANKr. O/III., Kro-
nika Szkoły Ludowej w Zawoi 1852–1932 (Kr. Sz. L., Zawoja 1852–1932), rkps 144, bs. 
W szkole w Porębie Wielkiej aby dziatwie trwale w pamięci utknęła uroczystość, obda-
rowano je upominkami zakupionymi z funduszów Rady Gminnej w Porębie Wielkiej – 
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Po 1926 roku uroczystości związane z „cudem nad Wisłą” nie zawsze 
obchodzone były cyklicznie, a niejednokrotnie wespół z rocznicami od-
zyskania niepodległości. Niemal wszędzie bardzo uroczyście świętowano 
jedynie 10-lecie wiktorii warszawskiej. 

W listopadzie 1930 roku w Ostrowcu obchodzono połączoną uro-
czystość 12 lat niepodległości i 10. rocznicę odparcia najazdu bolszewic-
kiego. Głównym punktem obchodów był pochód młodzieży ze sztanda-
rem szkolnym na cmentarz w Szewnie. Starsza młodzież asystowała tam 
ministrowi Boernerowi przy składaniu wieńców na mogiłach żołnierzy 
poległych w walce o niepodległość Polski. Później młodzież zebrała się 
pod remizą strażacką, gdzie wysłuchała okolicznościowych przemówień 
i śpiewała pieśni patriotyczne. Uroczystość zakończyła widowiskowa de-
filada straży ogniowych70.

W patriotycznym nastroju przebiegała też uroczystość w szkole nr 13 
w Częstochowie 11 listopada 1930 roku. Jej scenariusz miał mocno od-
działywać wychowawczo na wszystkich zebranych w duchu obywatelsko-
-państwowym przez poświęcenie i omówienie z dziećmi i młodzieżą znacze-
nia zwycięskiego odparcia bolszewików zarówno dla odrodzonej Polski, jak 
całej powojennej Europy71. Aby młodzież i zebrani na trwale zapamiętali 
te obchody, szkoła zamówiła komplet propagandowych pocztówek z po-
dobizną J. Piłsudskiego. W 1931 roku część z tych pocztówek przesłano 

11 listopada 1928 roku. ANKr., O/III., Kronika Szkoły Powszechnej w Porębie Wielkiej 
1884–1952 (Kr. Sz. P., Poręba Wielka 1884–1952), rkps 116, s. 141. W szkole w Czar-
nym Dunajcu wieczorem 10 listopada 1935 r. przedstawiciele klas pobrali ziemię z gro-
bu powstańca Jana Ciszka. 7 grudnia zawieziono ją w ozdobnej kasecie kształtu sąsia-
da góralskiego na kopiec J. Piłsudskiego na krakowskim Sowińcu. ANKr., O/III., Kr. Sz. 
P. im. ks. Kmietowicza i Andrusikiewicza, Czarny Dunajec 1890–1944, rkps 54, s. 151. 
W szkole w Przybysławicach pow. brzeski dzieci z okazji 10-lecia odzyskania niepodle-
głości brały udział w uroczystości sadzenia drzew wokół kościoła parafialnego w Otfi-
nowie. ANKr., O/T., Kronika Szkoły 1898–1993 (Kr. Sz. 1898–1993), Szkoła Podstawowa 
im. W. Broniewskiego w Przybysławicach (Sz. P. im. W. Broniewskiego, Przybysławice), 
rkps 13, s. 15.

70 A PKie., O/St., Księgą protokołów Rady Pedagogicznej 1929–1934 (Ks. pr. RP. 1929–
1934 [prot. 5 XI 1930]), Szkoła Podstawowa nr 8 w Ostrowcu (Częstocicach) 1920/21–
1945/46 (Sz. P. nr 8 w Ostrowcu [Częstocicach] 1920/21–1945/46), rkps 25, s. 43. 

71 A PCz., Ks. pr. RP. 1930–1935 [prot. 12 X 1930], P. Sz. P. nr 13, Częstochowa, 
rkps 15, s. 20.
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z życzeniami Marszałkowi na portugalską Maderę, gdzie przebywał wów-
czas na kuracji72.

Szkoły w mniejszych miejscowościach pod względem scenariu-
szy obchodów wcale nie ustępowały tym z większych miast. W szko-
le w Zbydniowie pow. bocheński obchody 12. rocznicy niepodległości 
i 10. odparcia najazdu hordy bolszewickiej na granice Rzeczypospolitej73 
przygotowano już 18 października 1930 roku. Z wystąpienia kierownika 
szkoły w czasie uroczystego poranka dowiedziały się dzieci jak to Pol-
ska dzięki Woli Wszechmocnego powstała z grobu 12 lat temu, aby na-
dal pełnić swe szczytne posłannictwo przedmurza kultury europejskiej74. 
W następnym roku rocznice tę uświetniono między innymi nabyciem 
do świetlicy obrazu Cud nad Wisłą75.

Dążono również do tego, by upamiętniać tę rocznicę przez żywe ob-
razy. Taka uroczystość miała miejsc między innymi w 1935 roku w Dłu-
gowoli pow. lipski. W tamtejszej szkole odegrano w wymowny sposób 
sztukę Bolszewicy – przedstawienie miało charakter bardzo wzniosły gdyż 
ogromnie wpłynęło na ludność tutejszej wsi, wszyscy byli zadowoleni i z ra-
dością na ustach wracali do domów76. Uroczyście i cyklicznie starano się 
obchodzić rocznicę odzyskania przez Polskę dostępu do morza i zaślu-
bin z Bałtykiem dokonanych przez generała Józefa Hallera. Obchodom 
przypisywano ważne miejsce w kształtowaniu właściwych postaw i re-
alizacji szeregu istotnych celów wychowawczych. Sprzyjały one również 
akcjom charytatywnym na rzecz polskiego wojska oraz kształtowaniu 
postaw obywatelskich i realizacji wielu celów wychowawczych. Przykła-
dowo w szkole im. K. Brodzińskiego 13. rocznicę zaślubin wykorzystano 
do propagowania roli i znaczenia portu w Gdyni dla rozwoju gospodar-
czego Polski. W 1937 roku z kolei tarnowski oddział Ligi Morskiej i Kolo-
nialnej zorganizował w Domu Żołnierza dla młodzieży szkół powszech-

72  Ibidem, prot. 5 III 1931, s. 32.
73 ANK ., O/Bch., Kronika Szkoły w Zbydniowie (Kr. Sz., Zbydniów), Publiczna Szkoła 

Powszechna w Zbydniowie 1911–1964 (P. Sz. P., Zbydniów 1911–1964), rkps 1, s. 11.
74  Ibidem.
75  Ibidem, s. 17.
76 A PKie., O/St., Kronika szkolna 1913–1942 (Kr. sz. 1913–1942), Sz. P., Długowola 

1920–1960, rkps 53, s. 23.
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nych trzy poranki, w których uczestniczyło blisko 1400 osób77. W ten 
sposób dążono do zainteresowania młodego pokolenia bieżącymi spra-
wami kraju i zachęcenia go do aktywnego uczestnictwa w życiu publicz-
nym w przyszłości.

Uroczystości te służyły podejmowaniu ważnych inicjatyw dla obron-
ności państwa. 11 lutego 1933 roku w czasie obchodów rocznicy zaślu-
bin Polski z Bałtykiem kierownictwo szkoły w podhalańskim Gronkowie 
w porozumieniu z Tymczasowym Zarządem Gminnym zapoczątkowa-
ło łańcuch ofiar na rzecz ufundowania jednostki bojowej Dar Podhala78.  
W maju 1929 roku w ramach obchodów uczennice ze szkoły im. M. Ko-
nopnickiej w Tarnowie zorganizowały kwestę. Następnie zebrane pienią-
dze w wysokości 25 zł przekazały na statek szkolny Dar Pomorza79. Po-
dobną ważną akcję dla wzmocnienia obronności państwa zorganizowano 
w szkole w Ostrowcu. 13 grudnia 1930 roku, w 10. rocznicę odzyskania 
przez Polskę dostępu do Bałtyku, przygotowano akademię pt. Polskie mo-
rze i Pomorze. Tego dnia zainaugurowano też zbiórkę funduszy na zakup 
hydroplanów dla polskiej armii80. 

Kolejną cenną inicjatywę na rzecz państwa połączoną z zaangażowa-
niem lokalnej społeczności przedsięwzięto w szkole w Bielczy pow. brze-
ski. 10 lutego 1930 roku w uroczystym nabożeństwie z okazji 10-lecia od-
zyskania dostępy do Bałtyku i akademii poza środowiskiem szkolnym 
uczestniczyli przedstawiciele rady gminnej, straży pożarnej i miejscowa 
ludność. W czasie trwania uroczystości przeprowadzono kwestę pienięż-
ną we wsi na zakup okrętu z ziemi krakowskiej81. Akcje te wnosiły wiele 
wartości wychowawczych, świadcząc o patriotyzmie, trosce o kraj i odda-
niu państwu, ucząc równocześnie młode pokolenie poświęcenia i ofiarno-
ści na rzecz ojczyzny.

77 ANK r., O/T., Kr. Sz. L. im. K. Brodzińskiego, Tarnów 1924–1948, rkps 1, s. 28–29, 
46, 50, 53.

78 ANK r. O/III., Kronika Publicznej 3-klasowej Szkoły Powszechnej w Gronkowie 
1932–1951 (Kr. P. 3-kl. Sz. P., Gronków 1932–1951), rkps 61. 

79 A . Sz., Kr. Sz. 1914–1939, Sz. P. im. M. Konopnickiej, Tarnów, rkps bs., bs.; J. Łab-
no, Szkoła Podstawowa im. Marii Konopnickiej 1879–1979, Tarnów 1979, s. 12.

80 A PKie., O/St., Ks. pr. RP. 1929–1934 [prot. 5 XI 1930], Sz. P. nr 8 w Ostrowcu 
(Częstocicach) 1920/21–1945/46, rkps 25, s. 45.

81  httpa://bielcza.edupage.org/ (16.05.2020).
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Obok wymienionych powyżej odbywał się też inne uroczystości, zwią-
zane ze współczesnością. Do najważniejszych z nich zaliczały się: Miesiąc 
Propagandy Śląska, Miesiąc Śląska, Tydzień Zagadnień Polsko-Niemiec-
kich, Miesiąc Propagandy Morza, Miesiąc Pomorza, Święto Morza, Ty-
dzień Prus Wschodnich i 25-lecie walki o szkołę polską.

Kultywowane cyklicznie obchody Tygodnia czy Miesiąca Śląska, Mo-
rza, Pomorza, Prus Wschodnich i Zagadnień Polsko-Niemieckich, zwią-
zanych z polską mniejszością narodową, bardzo dobrze i na trwale wpisy-
wały się w tradycję i pamięć narodową. Organizowane w tym celu różne 
akcje przyjmowały częstokroć charakter manifestacyjny, będąc wyrazem 
wielkiej solidarności narodu polskiego w kraju i za granicą. Stanowiły 
bardzo ważne wsparcie ekonomiczne, pomoc kulturalną i aktywną obro-
nę mniejszości polskiej na terenie Niemiec przed jej wynarodowieniem. 
O tego typu cyklicznie prowadzone akcje na terenie OSK dbał Polski 
Związek Zachodni przy wsparciu kuratorium w Krakowie. Narzędziami 
propagandowymi i uświadamiającymi młodzież szkolną i dorosłych o ce-
lach takich propolskich akcji na terenach zachodniego sąsiada były różnej 
formy i treści broszury, odezwy, ulotki, rysunki itp. Zwracano się rów-
nież z gorącym apelem do kierowników szkół i pedagogów, aby zarówno 
w szkołach, jak i poza nimi organizowali pogadanki, wykłady i wieczor-
nice na temat położenia i losu ludności polskiej w Niemczech. Często-
kroć pogadanki kończyły się ślubowaniem dzieci i młodzieży przyrze-
kających bronić ojczyzny. Głównym celem tych działań było zapoznanie 
społeczeństwa polskiego w kraju z warunkami życia i sytuacją społeczno- 
-polityczną ludności polskiej w Niemczech oraz posykiwanie wszech-
stronnej pomocy dla tej ludności82. Tego typu akcje przeprowadzano 

82 ANK r., O/T., Kr. Sz. P. 1928–1939, Sz. P. nr 9 im. Orląt Lwowskich, Tarnów, 
rkps 2, s. 12. Podobną działalność prowadziły też i inne szkoły, m.in. szkoła w Święto-
marzy pow. iłżecki. APKie., O/St., Książka protokołów konferencji rodzicielskich i kie-
rownika szkoły 1927–1953 (Ks. pr. kon. rodz. 1927–1953 [prot. 7 IV 1935]), Szkoła Pod-
stawowa w Świętomarzy (Sz. P., Świętomarza), rkps 32, s. 83; APKie., O/Pi., Ks. pr. RP. 
1928–1936 [prot. 26 X 1931], P. Sz. im. H. Kołłątaja, Kazimierza Wielka, rkps 29, s. 103; 
szkoła w Jastrzębi pow. radomski. APR., Kor. i mat. dot. szk. 1933–1936, Sz. P., Jastrzębia, 
rkps 9, s. 189, 190. Zbliżone oddziaływania na szkoły podejmował też Związek Obrony 
Kresów Zachodnich mieszczący się w Kielcach. APKie., Ks. pr. RP. 1931–1934 [prot. 22 
X 1932], Sz. P. nr 1 im S. Staszica, Kielce, rkps 5, s. 23. 
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w szkołach mniejszych i większych miejscowości. Przykładowo 15 grud-
nia 1930 roku w Tarnawie pow. bocheński obchodzono Miesiąc Propa-
gandy Pomorza. Zainaugurowano go odśpiewaniem Boże coś Polskę, 
deklamowano wiersz pt. Zaślubiny morza i śpiewano hymn narodowy. 
Następnie po okolicznościowym przemówieniu kierownika szkoły recy-
towano wiersz Ty mi szum polskie morze i na koniec odśpiewano Rotę83.

Prowadzono też cenne akcje na potrzeby macierzy szkolnej w Gdań-
sku i Funduszu Szkolnego Polskiego Zagranicą broniących dzieci pol-
skie przed wynarodowieniem. 24 października 1931 roku w szkole im. 
M. Kopernika w Tarnowie podczas zorganizowanego poranka przedsta-
wiono referaty o roli i znaczeniu polskiej Macierzy Szkolnej w Gdańsku. 
Następnie wyświetlano obrazy przedstawiające polskość Gdańska. Do-
chód uzyskany z pobieranych opłat za wstęp na tę uroczystość przesłano 
w całości do Macierzy Szkolnej w Gdańsku84. Duże emocje patriotycz-
ne towarzyszyły w tej szkole Miesiącowi Propagandy Śląska. Kończące 
się 27 listopada 1931 roku obchody zwieńczono okolicznościowym refe-
ratem, deklamacjami wierszy patriotycznych, śpiewem ludowych pieśni 
górnośląskich i pieśni powstańców śląskich. Po tej części uroczystości 
uczniowie szkoły złożyli uroczyste ślubowanie, że przynależności Gór-
nego Śląska do Polski bronić będą do ostatniej kropli krwi. Pod koniec 
wyświetlano obrazy z komentarzem dotyczące Górnego Śląska i Śląska 
Cieszyńskiego. W treści obchodów przebijał mocny akcent solidaryzmu 
narodowego85.

10 listopada 1933 roku zorganizowano w niewielkiej szkole w Mię-
dzyczerwiennem Dolnym pogadankę dla uczniów na temat Święta Morza 
i Funduszu Szkolnego Polskiego Zagranicą. Korzystając z tej okazji prze-
prowadzono też kwestę, w czasie której uczniowie szkoły na wspomniany 
fundusz złożyli kwotę 1,10 zł i na broszurę Frontem do morza 1,25 zł86. 

83 ANK r., O/Bch., Kr. sz. 1928–1949, P. Sz. P., Tarnawa, rkps 1, s. 22–23.
84 ANK r. O/T., Kr. Sz. W. im. M. Kopernika, Tarnów 1795–2003, rkps 19, s. 54.
85  Ibidem, s. 55. Podobne ślubowanie złożyła też młodzież w Szkole Powszechnej 

na Rzędzinie koło Tarnowa. ANKr., O/T., Kr. Sz. P. 1928–1939, Sz. P. nr 9 im. Orląt 
Lwowskich, Tarnów, rkps 2, s. 12. 

86 ANK r. O/III., Kr. Sz., Międzyczerwienne Dolne 1913–1951, rkps 100, s. 21; P. Ja-
worski, E. Juśko. A. Niedojadło, Tradycje patriotyczne…, s. 74.
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Niezmiernie ważnym przedsięwzięciem ze strony polskiej było co-
roczne organizowanie kolonii wakacyjnych w ojczyźnie dla dzieci pol-
skich z Niemiec. W czasie pobytu w Polsce uczono je języka polskiego, 
poprawności w posługiwaniu się nim, historii Polski, wierszy oraz pie-
śni patriotycznych i religijnych. Wiele z tych dzieci, bardzo dobrze trak-
towanych na tych koloniach, nie chciało potem wracać do niemieckiej 
szkoły i domu rodzinnego. Była to jedna z wielu form obrony młodego 
pokolenia przed wynarodowieniem i jednocześnie działanie zmierzające 
do przywiązania go do polskości i państwa polskiego87.

Ważne miejsce w procesie dydaktyczno-wychowawczym zajmowały 
obchody rocznic przełomowych wydarzeń w historii Polski apoteozują-
ce ich znaczenie w historii Europy. Do ważniejszych z nich zaliczały się 
te związane z 250-leciem odsieczy wiedeńskiej, 300. rocznicą zwycięstwa 
nad Szwedami pod Oliwą czy 600-leciem bitwy pod Płowcami albo kolej-
ne rocznice uchwalenia Konstytucji kwietniowej.

Obchody 250-lecia wiktorii wiedeńskiej przebiegały bardzo uro-
czyście zarówno w szkołach w większych, jak i mniejszych miejscowo-
ściach. W szkołach Nowego Sącza uroczystości nadano rangę święta pań-
stwowego. 6 i 7 października obchody dla męskiej i żeńskiej szkoły im. 
J. Kochanowskiego miały miejsce w wynajętej sali TSL, a 8 października 
zgromadziły mieszkańców miasta. Rozbudowany scenariusz obejmował: 
okolicznościowe przemówienie, deklamacje wierszy, pieśni wykonane 
przez czterogłosowy chór mieszany, trzygłosowy chór chłopców i okolicz-
nościową sztukę odegraną przez uczennice szkoły żeńskiej88.

Cenna pod względem moralnym, patriotycznym i wsparcia finanso-
wego inicjatywa przyświecała z kolei uroczystościom w szkole w Wieprzu 
pow. żywiecki. Na przygotowany wieczorek złożyły się: recytacje okolicz-
nościowych wierszy, sztuka z fragmentem życia króla Jana III Sobieskiego 

87 ANK r., O/T., Akta Miasta Tarnowa. Zarząd Miasta Tarnowa (ZMT), rkps 1/6. 
88 A . Sz. Kr. Sz. P. nr 3 im. J. Kochanowskiego, Nowy Sącz 1918–1939, rkps bn., bs. 

W podobny sposób obchodzono tę rocznicę m.in. w szkole im. J. Dietla w Krakowie (ANKr. 
O/III., Kr. Sz. im. J. Dietla, Kraków 1885–1938, rkps 74, bs.), w szkole w Jastrzębi (ANKr., 
O/T., Ks. wiz. 1856–1938, Kr. sz. 1899–1977, Sz. P., Jastrzębia, rkps 1, s. 58) i w szkołach 
w Tarnowie. ANKr. O/T., Kr. Sz. W. im. M. Kopernika, Tarnów 1795–2003, rkps 19, s. 66; 
ANKr., O/T., Kr. Sz. P. 1928–1939, Sz. P. nr 9 im. Orląt Lwowskich, Tarnów, rkps 2, s. 13.
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i na koniec wyświetlanie obrazów z komentarzem pokazujących najważ-
niejsze fakty z życia wielkiego wodza i króla polskiego. Uzyskany dochód 
z tych obchodów w wysokości 18 zł i 40 gr przekazano na rewitalizację 
zamku w pobliskim Olesku89. Tego typu działania miały przekonywać 
ówczesną młodzież do dbałości o wszelkie zabytki świadczące o naszej 
narodowej tożsamości, utrwalające tradycję i historię państwową. Dzieci 
i młodzież szkolna często włączane były w uroczystości pozaszkolne or-
ganizowane przez lokalne władze i społeczności, jak akademie, nabożeń-
stwa, rewie, widowiska artystyczne i wystawy. Na takich imprezach często 
występowały zapraszane na nie orkiestry i chóry szkolne, uczniowie szkół 
maszerowali ze szkolnymi sztandarami w urządzanych pochodach. 

Innymi uroczystościami przypominającymi czasy świetności oręża 
i państwa polskiego były obchody 300. rocznicy zwycięstwa polskiej flo-
ty morskiej nad szwedzką pod Oliwą. 7 grudnia 1927 roku dla uczczenia 
tego dziejowego wydarzenia w szkole w Nawojowej Górze odbył się pora-
nek z budującym patriotyczne uczucia odczytem pt. Zwycięstwo Armady 
Polskiej pod Oliwą 27 XI 1627 r.90

28 listopada 1627 roku w szkole w Zabłędzy pow. tarnowski w przed-
stawionym w trakcie zorganizowanego poranka referacie nauczyciel sta-
rał się wyeksponować fakt, iż bitwa oliwska przyczyniła się w znaczącym 
stopniu do rozsławienia i wzmocnienia pozycji Polski nad Bałtykiem. 
Zwycięstwo to miało też niebagatelne znaczenie moralne, gdyż wzmac-
niało wiarę Polaków w możliwość pokonania niezwyciężonego dotąd 
przeciwnika. Te obchody rocznicowe starano się też wykorzystać do ce-
lów propagandowych, nawiązując w wystąpieniu do rozbudowy portu 
w Gdyni dzięki zabiegom obecnego rządu i Marszałka J. Piłsudskiego, dba-
jącego o wybrzeże i interesy naszej żeglugi91.

89 ANK r., O/III., Kr. Sz. L., Wieprz 1899–1952, rkps 133, bs.
90 A PKie., Ks. pr. RP. 1926–1931 [prot. 30 VIII 1930], Sz. P. nr 1 im. S. Staszica, Kiel-

ce, rkps 4, s. 39 v.
91 A . Sz. Kronika Szkoły Ludowej jednoklasowej mieszanej w Zabłędzy 1916–1925 

(Kr. Sz. L. 1-kl., Zabłędza 1916–1925), rkps bn., bs. W podobny sposób przebiegały też 
te obchody w szkole w Bidzinach i Tarnowie. APKie., O/Sa., Kr. Sz. L., Bidziny 1909–
1931, P. Sz. P., Bidziny, rkps 1, s. 27; ANKr., O/T., Kr. Sz. P. 1928–1939, Sz. P. nr 9 im. Or-
ląt Lwowskich, Tarnów, rkps 2, s. 12. 
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W 1933 roku przypadała 600. rocznica bitwy pod Płowcami. Poza 
OSK z racji miejsca bitwy najwięcej uroczystości odbyło się na terenie 
Kujaw. Jedną z form upamiętnienia tej rocznicy było usypanie pamiąt-
kowego kopca, który był dziełem uczniów ze szkoły w Radziejowie. Usy-
tuowany został w miejscowości Płowce, przy trakcie łączącym Kujawy 
z Wielkopolską92.

Warte odnotowania było coroczne manifestacyjne świętowanie zwy-
cięstwa pod Grunwaldem. Szczególnej wymowy politycznej nabrały ob-
chody w 1939 roku z powodu agresywnej polityki III Rzeszy wobec Polski 
i potrzeby zaznaczenia chwały oręża polskiego. Jest to bardzo potrzebne, 
bo naród nasz musi wykazać nie tylko zdolność do największych poświęceń 
i ofiar, nie tylko odwagę i determinację, lecz także wielką mądrość politycz-
ną i umiejętność pokierowania swym życiem wewnętrznym93.

Przypominanie młodzieży i dorosłym tych wspaniałych chwil sławy 
oręża polskiego i kultywowanie ich służyło lepszemu zrozumieniu przez 
nich roli państwa w życiu obywateli. Stanowiło istotny czynnik i podsta-
wę motywującą młode pokolenie Polaków zgodnie z zaleceniami ideowo- 
-wychowawczymi w kierunku budowy mocarstwowej pozycji Polski 
w Europie i na świecie. Taki wybór wydarzeń przypominających okresy 
świetności państwa polskiego był główną drogą do realizacji podstawo-
wych idei wychowawczych.

Najwięcej akcentów wychowawczych, w tym narodowych i patriotycz-
nych, wnosiły uroczystości związane z polską szkołą i polską książką. Były 
to ważne ogniwa oddziaływania pedagogicznego potwierdzające istotną 
rolę i znaczenie polskiej szkoły i książki w codziennym życiu każdego oby-
watela. Najpopularniejszymi uroczystościami w tym czasie były obchody 
rocznicowe walki o polską szkolę, sięgające swoją tradycją jeszcze okresu 
zaboru rosyjskiego – Tydzień Szkoły Powszechnej i obchodzone pod wie-
loma różnymi nazwami (Dzień, Tydzień, Miesiąc) Święto Książki Polskiej.

27 września 1930 roku uczniowie w szkołach kieleckich obchodzili 
25-lecie walki o szkołę polską. Najpierw odbyła się uroczysta akademia, 
a w dniu następnym uczniowie szkół powszechnych wzięli udział w ma-

92 A . Abramowicz, Płowce – pamięć o pobojowisku, „Ziemia Kujawska” 1994, t. XV, 
s. 48–49.

93 S . Kozicki, Rocznica Grunwaldu, „Warszawski Dziennik Narodowy” 1939, nr 179, s. 4.
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nifestacyjnym pochodzie po mieście, którego organizatorem był Komitet 
Miejski obchodów. Grono pedagogiczne wykupiło z kolei losy, z których 
dochód przekazano na Dom J. Piłsudskiego na krakowskich Oleandrach. 
Następnie zorganizowano kwestę w celu pomocy polskiej szkole poza gra-
nicami państwa polskiego94.

Rocznicy tej przypisano również ważne miejsce w kalendarzu obcho-
dów w szkołach województwa krakowskiego, pomimo że na tym terenie 
od czasów autonomii galicyjskiej występowała swoboda w zakresie uży-
wania języka polskiego w szkolnictwie. Potwierdza to interesujący scena-
riusz obchodów w szkole w Tarnawie pow. bocheńskim. 25 październi-
ka 1930 roku uroczystość rozpoczęto od śpiewu pieśni Boże, coś Polskę, 
deklamacji wierszy Września, Praca dla Polski, Co to Polska, a następnie 
odśpiewano Dalej bracia i Mazurka Dąbrowskiego. Obchody kończyło 
wspólne odśpiewanie Roty i modlitwa o pomyślność szkolnictwa polskie-
go w kraju i za granicą95. Pamiętano nadal o dramatycznej walce polski 
dzieci z Wrześni zaborcą pruskim o język, przypominając tym samym, 
że Polska to ojczyzna wszystkich Polaków, solidaryzując się z polskim 
szkolnictwem poza granicami kraju.

Bardzo ważną uroczystością służącą wspieraniu materialnemu szkolnic-
twa po 1926 roku był obchodzony w szkołach Tydzień Szkoły Powszech-
nej. Bardzo uroczyście przebiegały te obchody w Tarnowie 2 października 
1935 roku. Po nabożeństwie młodzież szkół tarnowskich przemaszerowała 
ze sztandarami i transparentami oraz przy dźwiękach orkiestry wojskowej 
16 Pułku Piechoty z boiska klubu sportowego Tarnovia do centrum miasta, 
na plac Kazimierza. Po przemówieniu nauczyciela jednej ze szkół tarnow-
skich wystąpił chór dziewcząt ze szkoły im. K. Hoffmanowej i przy akom-
paniamencie orkiestry wojskowej wykonał szereg pieśni patriotycznych96. 
Uroczystość stanowiła również przykład wsparcia żołnierzy wojska dla pol-
skiej szkoły i młodego pokolenia. Z kolei w Nowym Sączu z okazji tych ob-
chodów to młodzież szkolna starała się wesprzeć żołnierzy. W 1937 roku 
młodzież wszystkich szkół sądeckich udała się do miejscowego Pułku 

94 A PKie., Ks. pr. RP. 1926–1931 [prot. 30 VIII 1930], Sz. P. nr 1 im. S. Staszica, Kiel-
ce, rkps 4, s. 39 v.

95 ANK r., O/Bch., Kr. sz. 1928–1949, P. Sz. P., Tarnawa, rkps 1, s. 20.
96 ANK r., O/T., Kr. sz. 1915–1948, Sz. P. im. K. Hoffmanowej, Tarnów, rkps 8, s. 43.
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Strzelców Podhalańskich, obdarowując żołnierzy analfabetów zeszytami, 
książkami i przyborami szkolnymi97.

Obchody te wykorzystywano także do przeprowadzania kwest na cele 
polskiej szkoły. W 1936 roku Tydzień Szkoły Powszechnej w Czarnym 
Dunajcu uczczono pochodem ulicami tej miejscowości poprowadzonym 
przez orkiestrę OSP. Miejscowa młodzież, wymachując biało-czerwony-
mi chorągiewkami, niosła propagandowy transparent: Budujemy Szkoły. 
Przeprowadzona kwesta na rzecz Towarzystwa Popierania Budowy Pu-
blicznych Szkół Powszechnych (TPBPSP) przyniosła dochód w wysokości 
185 zł i 79 gr98. 

Powszechnemu rozwojowi czytelnictwa i zdobywaniu tą drogą wszel-
kiej wiedzy po 1926 roku miały służyć w województwie krakowskim 
Dzień Książki, Święto Książki oraz Miesiąc Książki w województwie kie-
leckim. Położenie nacisku na systematyczne czytelnictwo sprzyjało szyb-
szemu i właściwemu rozumieniu przez młodzież współczesnych wyda-
rzeń politycznych, społecznych i gospodarczych w kraju i na świecie. 
Szczególną wagę przykładano do bieżących wiadomości o Polsce i świecie, 
mających wspierać ówczesny system dydaktyczno-wychowawczy. W listo-
padzie 1926 roku w Warszawie miał miejsce zjazd bibliotekarzy, biblio-
grafów i bibliofilów polskich. MWRiOP, wykorzystując ten fakt, zaleciło, 
aby 6 listopada 1926 roku stał się cyklicznie obchodzonym w szkołach 
Świętem Książki Polskiej. W tym dniu należało propagować dobrodziej-
stwo książki i czytelnictwa. Czyniono to na jednej z lekcji, przedstawia-
jąc odczyt ilustrowany przeźroczami lub pokazami o znaczeniu druku, 
dziejach książki, potrzebie tworzenia bibliotek, higienie czytania itp. Po-
mocą w tym zakresie służył swoimi materiałami Komitet wspomnianego 
zjazdu99.

Po kilku latach podniesiono rangę tych uroczystości przez wejście 
do składu Komitetu najwyższych dostojników państwowych. W 1933 
roku MWRiOP utworzyło w Warszawie Komitet Główny Tygodnia Książ-

97 A . Sz. Kr. Sz. P. nr 3 im. J. Kochanowskiego, Nowy Sącz 1918–1939, rkps bn., bs.
98 ANK r., O/III., K. Sz. P. im. ks. Kmietowicza i Andrusikiewicza, Czarny Dunajec 

1890–1944, rkps 54, s. 54.
99 A PKie., O/Ję. Koresp. Insp. Sz., Jędrzejów; P. Sz. P., Małogoszcz 1915–1941, 

rkps 12, s. 8. 
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ki Polskiej. W jego składzie znaleźli się przedstawiciele władz centralnych: 
prezydent I. Mościcki, marszałek J. Piłsudski i premier J. Jędrzejewicz. 
Od 26 listopada do 3 grudnia 1933 roku pełnił on rolę koordynatora wo-
jewódzkich, powiatowych i miejscowych komitetów przy organizacji Ty-
godnia Książki Polskiej. Szkoły z kolei proponowane programy obchodów 
miały zamieszczone w okólnikach Kuratorium. Te działania władz wszyst-
kich szczebli wydają się potwierdzać, że ówczesnym władzom państwo-
wym zależało nie tylko na likwidacji jeszcze dużego odsetka analfabetów, 
ale głównie poprzez propagowanie i upowszechnianie czytelnictwa posze-
rzanie wiedzy ogółu społeczeństwa, począwszy od tego najmłodszego100. 

Obchody Święta Książki przybierały różne formy, ciesząc się po-
parciem i uznaniem coraz większej części społeczeństwa. Taka uroczy-
stość z rozbudowanym i interesującym scenariuszem odbyła się na przy-
kład w szkole nr 13 w Częstochowie. Akademię rozpoczęto referatem pt. 
Książka i recytacją okolicznościowych wierszy, między innymi Przed są-
dem M. Konopnickiej, Niepiśmienny Stanisława Jachowicza i Monolog fi-
lozofa Kornela Ujejskiego. Chór szkolny przeplatał deklamację wierszy 
pieśniami, między innymi Śpiew ojczysty, Góry norweskie. Obchody za-
kończono hymnem Polski101. Treści zaprezentowane w trakcie akademii 

100 A PR., Kor. i mat. dot. szk. 1933–1936, Sz. P., Jastrzębia, rkps 9, s. 136.
101 A PCz., Ks. pr. RP. 1922–1930, P. Sz. P. nr 13, Częstochowa, rkps 14, s. 90. 

W czerwcu 1937 r. dzieci ze szkoły w Gadce pow. iłżecki uczestniczyły w „Święcie 
oświaty” zorganizowanym w obwodzie szkolnym Ostrowca Świętokrzyskiego. Mło-
dzież starszych oddziałów uczestniczyła w entuzjastycznej manifestacji młodego poko-
lenia i społeczeństwa na rzecz oświaty. APKie., O/St., Kronika szkoły 1922–1956 (Kr. 
sz. 1922–1956), Szkoła Podstawowa w Gadce (Sz. P., Gadka), rkps 1, s. 60. W innych 
miejscowościach dzień ten uczczono pogadankami, jak np. „Tydzień książki” w szkole 
w Czarnym Dunajcu w 1933 r. (ANKr., O/III., K. Sz. P. im. ks. Kmietowicza i Andrusi-
kiewicza, Czarny Dunajec 1890–1944, rkps 54, s. 140); „Dzień Książki Polskiej” w szko-
le im. Królowej Jadwigi w Pilźnie (ANK., O/T., Kr. P. Sz. Ż. im. Królowej Jadwigi, Pilzno 
1914–1946, rkps 1, s. 27); „Miesiąc książki” w 1927 r. w Bodzechowie pow. opatowski, 
w Świniarach pow. sandomierski i w Dziebałtowie pow. konecki. APKie., O/Sa., Pro-
tokoły Rady Pedagogicznej 1922–1927 (Pr. RP. 1922–1927 [prot. 21 I 1927]), Publicz-
na Szkoła Powszechna w Bodzechowie (P. Sz. P., Bodzechów), rkps 22, s. 130; APKie., 
O/Sa., Książka uchwał Rady Pedagogicznej 1925–1929 (Ks. u. RP. 1925–1929), Pu-
bliczna Szkoła Powszechna w Świniarach (P. Sz. P., Świniary), rkps 23, s. 36; APKie., 
O/Sa., Księga protokołów z konferencji Rady Pedagogicznej 1929–1945 (Ks. pr. konf. 
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miały uświadomić zebranym korzyści, jakie niesie ze sobą umiejętność 
czytania, pisania i wykształcenia w życiu codziennym.

Przedstawione różne formy obchodów wpływały na utrwalenie świa-
domości i tożsamości narodowej, ułatwiając likwidację analfabetyzmu 
i podniesienie poziomu intelektualnego ogółu obywateli. Pozwalały też 
łatwiej i lepiej zrozumieć bieżące wydarzenia polityczne, społeczne i go-
spodarcze w kraju i na świecie. Stanowiły sprzyjający grunt w propagowa-
niu budowy nowych szkół, stałego poprawiania bazy dydaktycznej placó-
wek oświatowych. Zmierzały do postępującej poprawy warunków pracy 
nauczycieli i uczniów, uwiarygodniając jednocześnie słuszność założeń 
realizowanego systemu wychowawczego. Prowadzone w czasie ich prze-
biegu akcje charytatywne wspierały też szkolnictwo polskie na kresach 
wschodnich i poza granicami państwa polskiego. Stanowiły trafione na-
rzędzie oddziaływania na rodziców i środowiska lokalne w celu większe-
go zainteresowania ich efektami kształcenia, wychowania i wsparcia tych 
społeczności w rozwiązywaniu bieżących potrzeb i problemów szkoły po-
wszechnej. Wreszcie uczyły szacunku i dbałości o książkę jako dobro ma-
terialne oraz istotną wartość narodową, intelektualną i kulturową102. 

RP. 1929–1945 [prot. 30 XI 1933]), Szkoła Podstawowa w Dziebałtowie (Sz. P., Dziebał-
tów), rkps 3, s. 79. 

102 A PKie., Ks. pr. RP. 1926–1931 [prot. 30 VIII 1930], Sz. P. nr 1 im. S. Staszi-
ca, Kielce, rkps 4, s. 39 v.; APKie., O/St., Kr sz. 1922–1956, Sz. P., Gadka, rkps 1, s. 60; 
ANKr., O/Bch., Kronika Szkoły w Zbydniowie (Kr. Sz., Zbydniów), Publiczna Szkoła 
Powszechna w Zbydniowie 1911–1964 (P. Sz. P., Zbydniów 1911–1964), rkps 1, s. 11; 
ANKr., O/III., Kronika Szkoły Powszechnej w Obidzy (Kr. Sz. P., Obidza), rkps 108, bs.; 
ANKr., O/III., Kronika Szkoły jednoklasowej w Grodzisku 1892–1951 (Kr. Sz. 1-kl., 
Grodzisk 1892–1951), rkps 60, bs.; ANKr., O/III., Kronika Szkoły Podstawowej nr 1 
we Frydrychowicach 1875–1951 (Kr. Sz. P. nr 1, Frydrychowice 1875–1951), rkps 59, bs.; 
ANKr., O/III., Kronika Szkoły Podstawowej w Bukowinie Tatrzańskiej 1889–1944 (Kr. 
Sz. P., Bukowina Tatrzańska 1889–1944), rkps 52, s. 61; A. Sz. Kronika Szkoły Podsta-
wowej w Szalowej 1925–1945 (Kr. Sz. P., Szalowa 1925–1945), rkps bn., bs.; A. Sz. Kro-
nika Szkoły Podstawowej w Skrudzinie 1917–1945 (Kr. Sz. P., Skrudzina 1917–1945), 
rkps bn., bs.; APCz., Księga protokołów Rady Pedagogicznej 1933–1936 (Ks. pr. RP. 
1933–1936 [prot. 30 IX 1935]), Publiczna Szkoła Powszechna w Kłomnicach im. G. Pi-
ramowicza (P. Sz. P. im. G. Piramowicza), rkps 1, s. 66; ANKr., O/ T., Księga protoko-
łów konferencyjnych 1911–1930 (Ks. pr. konf. [prot. 14 VI 1927]), Szkoła Podstawowa 
w Podlipiu (Sz. P., Podlipie), rkps 1, s. 97; APkie., O/Sa., Kronika Publicznej Szkoły Po-
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Państwowo-obywatelski nurt, w porównaniu do narodowego mo-
delu wychowawczego, przywiązywał szczególną wagę do eksponowa-
nia roli matki i dziecka w państwie. Matki jako wychowawczyni i opie-
kunki kształtującej osobowość dziecka, właściwe postawy i zachowania 
od jego narodzin. Dziecko przygotowywano do roli przyszłego obywatela 
wypełniającego odpowiedzialnie swoje obowiązki wobec matki, a następ-
nie i państwa. Uroczystości te z większym natężeniem upowszechniły się 
po 1926 roku pod najczęściej spotykanymi nazwami: Dnia Matki, rzadziej 
Tygodnia Matki, i Dnia Dziecka103.

Bardzo bogatą oprawę artystyczną i działające na emocje przesłanie 
miały w swojej treści obchody Dnia Matki w Ostrem pow. wadowicki 
i Borzęcinie. 29 maja 1930 roku w szkole w Ostrem dzieci razem z mat-
kami odśpiewały znaną pieśń religijną Serdeczna Matko. Następnie wyja-
śniono dzieciom przyczyny obchodów dnia poświęconego ich matkom, 
przypominając im o obowiązkach wobec rodziców, a szczególnie wobec 
ich rodzicielek. Potem uczniowie każdego oddziału deklamowali wiersz 
związany z matką. W końcu dzieci serdecznym okrzykiem zakończyły 
uroczystość: Nasze najukochańsze matki niech żyją! W kronice szkolnej 
została wiernie oddana atmosfera tego święta: Nastrój tego poranku był 

wszechnej rozwojowej nr 2 w Ożarowie (Kr. Sz. P. P. nr 2, Ożarów), Publiczna Szkoła 
Powszechna w Ożarowie 1919–1944 (P. Sz. P., Ożarów 1919–1944); APKie., O/Sa., Ks. 
u. RP. 1925–1929 [4 II 1927], P. Sz. P., Świniary, rkps 23, s. 36; APKie., O/Sa., Ks. pr. konf. 
RP. 1929–1945 [prot. 30 XI 1933], Sz. P., Dziebałtów, rkps 3, s. 79; APKie., Księga proto-
kołów Rady Pedagogicznej 1934–1956 (Ks. pr RP. 1934–1956 [prot. 10 V 1937]), Szkoła 
Podstawowa nr 1 w Ostrowcu (Sz. P. nr 1, Ostrowiec), rkps 1 s. 97; APKie., O/Sa., Księga 
hospitacyjna 1937–1939 (Ks. hosp. 1937–1939), P. Sz. P., Wiązownica (Grobla) Kolonia, 
rkps 16, s. 12. 

103 ANK r., O/III., K. Sz. P. im. ks. Kmietowicza i Andrusikiewicza, Czarny Duna-
jec 1890–1944, rkps 54, s. 151; ANKr., O/III., Kronika Szkoły w Ostrowsku 1907–1952 
(Kr. Sz., Ostrowsko 1907–1952), rkps 111, bs.; ANKr., O/III., Kronika Polskiej Szkoły 
Powszechnej we wsi Żbik 1912–1951 (Kr. Sz. P., Żbik 1912–1951), rkps 146, s. 26; A. Sz. 
Kronika Szkoły Ludowej w Jaworznej pow. limanowski 1911–1939 (Kr. Sz. L., Jaworzna 
1911–1939), rkps bn., bs.; A. Sz. Kronika Szkoły Podstawowej w Przyszowej 1914–1945 
(Kr. Sz. P., Przyszowa 1914–1945), rkps bn., bs.; ANKr., O/Bch., Hist. Sz. L. w Borzęci-
nie 1878–1969, Sz. P.L., Borzęcin, rkps 1, s. 51; ANKr., O/T., Kr. sz. 1915–1948, Sz. P. im. 
K. Hoffmanowej, Tarnów, rkps 8, s. 71. 
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b. sympatyczny, serdeczny, choć rzewny i wywołał łzy w oczach matek104. 
W szkole w Borzęcinie w scenariusz obchodów wpleciono elementy re-
gionalnej kultury i lokalnego patriotyzmu. 15 czerwca 1930 roku wyko-
nano pokaz gimnastyki rytmicznej z udziałem 100 chłopców i dziewcząt. 
Autor kroniki upamiętnił to wydarzenie, zapisując z nieskrywaną satys-
fakcją: Szczególnie piękny i rzewny widok przedstawiała defilada dziatwy 
z bukiecikami kwiatów dla swych matek. Piękne i podniosłe były przemó-
wienia, śpiewy i deklamacje. Z życiem i werwą odegrała młodzież szkolna 
„Wesele krakowskie” ilustrujące nasze regionalne zwyczaje obchodzenia we-
sel – zwyczaje pełne prostoty i uroku105.

Obchody te, organizowane w formie akademii, poranków lub wie-
czorków z bogatą oprawą religijną i artystyczną, w aspekcie wychowaw-
czym mocno oddziaływały na sferę emocjonalno-uczuciową. Ukazywały 
młodzieży potrzebę ustanowienia, obchodzenia i znaczenia społecznego 
tego święta. Stanowiły przypomnienie dzieciom o ich obowiązkach w sto-
sunku do rodziców, a szczególnie wobec matek. Zgodnie z założeniami 
wychowania państwowo-obywatelskiego miały podkreślić istotną rolę 
matki w wychowaniu i przygotowaniu młodego pokolenia od najmłod-
szych lat do życia w państwie. W wielu z nich występowało wiele elemen-
tów regionalizmu i patriotyzmu lokalnego zalecanych przez obowiązujący 
model wychowawczy.

Kolejną istotną uroczystością wspieraną przez państwo był po-
wszechnie obchodzony Dzień Dziecka. W 1928 roku w Iłży po uro-

104 ANK r., Kr. Sz., Ostre 1907–1952, rkps 111, bs. 
105 ANK r., O/Bch., Hist. Sz. L. w Borzęcinie 1878–1969, Sz. P.L., Borzęcin, rkps 1, 

s. 51. Podobny przebieg miały te uroczystości w innych szkołach, m.in. w 1938 r. w szko-
le im. K. Hoffmanowej uczennice w przeddzień Dnia Matki odwiedziły i ozdobiły grób 
zmarłej matki jednej z ich koleżanek. Przykład ten uczył empatii wobec innych lu-
dzi. ANKr., O/T., Kr. sz. 1915–1948, Sz. P. im. K. Hoffmanowej, Tarnów, rkps 8, s. 71. 
W 1937 r. w szkole w Przyszowej, w której Dzień Matki zorganizowało szkolne koło 
PCK, zaprezentowano też przedstawienie pt. Jaś i Małgosia. A. Sz. Kr. Sz. P., Przyszowa 
1914–1945, rkps bn., bs. W szkole w Czarnym Dunajcu m.in. odbył odczyt pt. O zna-
czeniu i obowiązkach matki w społeczeństwie i państwie. ANKr., O/III., K. Sz. P. im. ks. 
Kmietowicza i Andrusikiewicza, Czarny Dunajec 1890–1944, rkps 54, s. 151; ANKr., 
O/III., Kronika Szkoły Podstawowej w Żbikowicach 1912–1951 (Kr. Sz. P., Żbikowice 
1912–1951), rkps 146, s. 26. 
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czystym nabożeństwie uczniowie z chorągiewkami w narodowych bar-
wach udali się pod Krzyż Powstańców. Tu po przemówienia kierownika 
szkoły i złożeniu wieńca na grobie powstańców styczniowych dzieci 
przeszły do swej placówki na akademię. Jej zakończenie przyniosło 
wielu z nich radosne i niezapomniane chwile. Dzieci z bogatszych ro-
dzin za zaoszczędzone przez siebie pieniądze zakupiły i wręczyły pre-
zenty dzieciom z rodzin uboższych. Był to sposób na zacieranie różnic 
społecznych między dziećmi prowadzący do całkowitej ich integracji 
w szkole106. 

Podobny przebieg miał Dzień Dziecka w latach 1928–1930 w szkole 
w Łękach pow. bialski. Po uroczystym nabożeństwie młodzież szkolna, 
ubrana w czapki i kapelusze, z wesołymi okrzykami udawała się nad rzekę 
Sołę lub wyjeżdżała dalej, do pobliskich miejscowości. Dzień taki upły-
wał na grach i zabawach ruchowych, deklamacjach wierszy oraz śpiewach 
piosenek przy akompaniamencie mandoliny i skrzypiec. Gmina i komitet 
rodzicielski dbały natomiast o transport na wyjazd, wyżywienie i obda-
rowanie dzieci słodyczami. Ognisko i pieczenie ziemniaków wieńczyło 
święto107.

Uroczystości takie uczyły szacunku i pomocy dla innych, stanowi-
ły więc dobry przykładem, jak przełamywać podziały społeczne wśród 
dzieci, i wpływały korzystnie na ich integrację. Dawały przykład solidar-
ności międzyludzkiej i umiejętności współdziałania między uczniami 
w codziennej rzeczywistości. Pokazywały dzieciom właściwe i kultural-
ne formy świętowania i spędzania czasu wolnego oraz ofiarności na rzecz 
drugiego człowieka i państwa.

Obchodzone Dzień Oszczędności i Dzień Spółdzielczości miały uczyć 
młodzież jako przyszłych obywateli oszczędności i umiejętnego gospoda-
rowania pieniędzmi. W przyszłości mieli oni umiejętnie gospodarować 
własnym budżetem rodzinnym i środkami publicznymi. Realizacji tych 
celów służyła nie tylko działalność organizacji szkolnych, ale też stosowa-

106 A PKie., O/ St., Księga protokołów Rady Pedagogicznej 1928–1939 (Ks. pr. RP. 
1928–1939 [prot. 19 IX 1928]), Szkoła Podstawowa 7-klasowa im. J. Piłsudskiego w Iłży 
(Sz. P. 7-kl. im. J. Piłsudskiego, Iłża), rkps 4, s. 3.

107 ANK r., O/III., Kronika Szkoły Ludowej w Łękach 1880–1932 (Kr. Sz. L., Łęki 
1880–1932), rkps 35, s. 125, 129, 143.



Wartości patriotyczne i narodowe uroczystości rocznic historycznych… 163

nie różnych form zachęty propagandowej i materialnej. Dużą rolę w tej 
kwestii spełniały akademie, poranki i wieczorki, które przez treści zawar-
te w przemówieniach, wierszach i pieśniach starały się wyjaśniać cel idei 
oszczędzania i zachęcać do niej młodzież. Przykładem tego był interesu-
jący przebieg Dnia Oszczędności w szkole w Postronnej w 1935 i 1938 
roku. 31 października 1935 roku zebrana w szkole młodzież wysłuchała 
pogadanki i czytanek o potrzebie i sposobach oszczędności, a także ko-
rzyściach, jakie przynosi ta cnota człowiekowi, który ją posiada. Ziarno 
rzucone na grunt podatny przyniesie owoc108. Świadectwem tego był za-
pis w kronice szkolnej dokonany przez jej kierownika: To też po tym dniu 
zauważyłem, iż parę dzieci zapisało się do SKO, a te, które już należały, 
wzmogły swe oszczędności109.

Trzy lata później scenariusz obchodów był tak interesujący, że zro-
bił odpowiednie wrażenie nie tylko na dzieciach, ale też na dorosłej 
publiczności. Nie umknęło to uwadze kierownika, który z entuzja-
zmem odnotował w kronice: Ciekawe to, że starsi byli zadowoleni z uro-
czystości110. Starano się również na inne sposoby zachęcać młodzież 
do oszczędzania. Najpilniejszym uczniom, wyróżniającym się dobrym 
zachowaniem, aktywnie działającym w organizacjach szkolnych, wrę-
czano książeczki oszczędnościowe, najczęściej z 10-złotowym wkładem. 
Innym sposobem były konkursy z nagrodami za najlepsze wypracowa-
nia na temat oszczędzania. Na przykład w szkole im. K. Brodzińskie-
go w Tarnowie 31 października 1931 roku w czasie obchodów Dnia 
Oszczędności wręczono najbardziej systematycznie oszczędzającym 
uczniom nagrody w wysokości 10 zł przekazane przez Komunalną Kasę 
Oszczędności w Tarnowie111. 

Bardziej na sferę emocjonalną uczniów oddziaływały konkursy te-
matyczne. 31 października 1928 roku w szkole nr 1 w Starachowicach 
w Dniu Oszczędności ogłoszono konkurs na najlepsze wypracowanie 
na temat: Dlaczego człowiek powinien oszczędzać? Najlepsze wypracowa-
nia postanowiono uhonorować nagrodą w wysokości 5 zł ufundowaną 

108 A PKie., O/Sa., Kr. 1-kl. Sz. P. 1934–1944, P. Sz. P., Postronna, rkps 1, s. 12.
109  Ibidem.
110  Ibidem, s. 24.
111 ANK r., O/T., Kr. Sz. L. im. K. Brodzińskiego, Tarnów 1924–1948, rkps 1, s. 32.
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przez SKO112. Była to dla uczniów wymierna korzyść materialna, która 
pobudzała w nich refleksję nad koniecznością oszczędzania.

Urozmaicony i wszechstronniejszy w tematyce konkurs ogłosi-
ła w 1928 roku dla szkoły w Tuchowie Kasa Oszczędności w tym mie-
ście. Najlepsza praca miała dotyczyć jednego z kilku zaproponowanych 
przez nią tematów, takich jak: Co to jest oszczędność?, Potrzeba oszczędza-
nia dla każdego człowieka, zwłaszcza dla Polak i Jak można oszczędzać? 
Uwzględniono w tym miejscu szczególnie rolę oszczędzania dla narodu 
polskiego w odbudowującym się państwie113. Nagrodzone prace były od-
czytane w czasie obchodów. Pozwalało to utrwalić podstawowe zasady 
oszczędności.

Polska szkoła, dając szansę przystępniejszych form oszczędzania dla 
dzieci z uboższych rodzin, wpływała jednocześnie na integrację uczniów 
wywodzących się z różnych warstw społecznych. Oferowała więc pewne 
korzyści materialne i szansę zrozumienie idei oszczędzania zarówno dzie-
ciom z bogatszych, jak i biedniejszych rodzin. Zachęta i wsparcie dla roz-
sądnego oszczędzania pochodziły nie tylko z rodzimych szkół, ale rów-
nież od instytucji finansowych i nadzoru pedagogicznego. Obchodzony 
Dzień Spółdzielczości miał propagować współpracę i przedsiębiorczość 
gospodarczą. Taka praktyczna działalność i wiedza z niej wypływająca 
dla młodego pokolenia miała w przyszłości służyć rozwojowi gospodar-
czemu Polski. 6 czerwca 1926 roku w czasie poranka w szkole w Porębie 
Wielkiej na Podhalu starano się przede wszystkim podzielić posiadaną 
wiedzą z dotychczasowych doświadczeń sklepu uczniowskiego. Ucznio-
wie, odkładając swe skromne oszczędności, mogli kupić za nie w sklepiku 
szkolnym różne przybory po niższych cenach od tych, które obowiązywa-
ły w placówkach handlowych ich miejscowości. Obniżenie cen sprzeda-
ży nie wpływało jednak na straty sklepiku. Przynosił on dochody, z któ-

112 A PKie., O/ St., Pr. RP. 1926–1946 [prot. 26 X 1928], Sz. P. nr 1, Starachowice, 
rkps 38, bs.

113 ASZ ., Protokół Rady Pedagogicznej 1918–1939 (Pr. RP. 1918–1939 [prot. 
6 XI 1928]), Szkoła Podstawowa w Tuchowie (Sz. P., Tuchów), rkps nb., bs. W 1929 r. 
w szkole im. J. Kochanowskiego w Nowym Sączu zaproponowano bardzo ważny temat wy-
pracowania dla życia codziennego polskich rodzin i państwa: Znaczenie oszczędności dla ro-
dziny i państwa. A. Sz., Kr. Sz. P. im. J. Kochanowskiego, Nowy Sącz 1918–1939, rkps bn., bs. 
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rych część przeznaczano na odsetki od wkładów, a część na zakup książek 
do biblioteki szkolnej. Dzięki temu u dzieci dało się zauważyć wielkie zain-
teresowanie kooperatywą toteż chętnie i z wielką ufnością składały do kasy 
swe oszczędności114. Dzięki działalności sklepiku został wyeliminowany 
brak przyborów u uczniów, jaki miał miejsce w poprzednich latach, i tym 
samym niechęć do nauki szkolnej. Dzieci prowadzące pod dyskretnym 
nadzorem nauczycieli sklep i kasę oszczędności wykazywały się dużym 
stopniem samodzielności. Dawało to im mocne poczucie własnej warto-
ści oraz możliwość sprawdzenia i wykorzystania własnych umiejętności. 
W ten sposób rozwijano również u młodego pokolenia poczucie odpo-
wiedzialności za sprawy społeczne. 

Znaczenie obchodów powodowało włącznie się do nich przedstawicie-
li samorządu gminy, powiatu i Kasy Stefczyka. Uroczystościom towarzy-
szyła deklamacja okolicznościowych wierszy, pieśni i spektakle. Najlepiej 
do uczniów przemawiała sztuka pt. Jak Kasa Stefczyka uratowała życie Woj-
ciecha. Miejscową ludność próbowano przekonać do tworzenia spółdzielni 
przez wystąpienia starostów, wójtów i przewodniczących Kasy Stefczyka. 
W przemówieniach starano się wyjaśnić rolę i znaczenie dla ludności Kasy 
Stefczyka, spółdzielczości, kółek rolniczych i spółdzielni mleczarskich115. 
Ruch spółdzielczy był ważnym ogniwem nie tylko w wychowaniu uczniów, 
ale przygotowywał ich również do postępu gospodarczego w życiu społecz-
nym. Rangę tych uroczystości i przekonanie do idei spółdzielczości pod-
nosił i wyraźnie wzmacniał udział w nich przedstawicieli Kasy Stefczyka, 
samorządu gminnego, starostwa powiatowego i kuratorium.

114 ANK r., O/III., Kr. Sz., Poręba Wielka 1884–1952, rkps 116, s. 131.
115 ANK r., O/III., Kr. 1-kl. P. E. Sz., Tonie 1869–1952, rkps 116, s. 131. W szkole 

św. Mikołaja w Krakowie w 1926 r. ksiądz Rosiewicz w odczycie pt. Spółdzielcze wycho-
wanie młodzieży przez Szkolne Kasy Oszczędnościowe zwrócił uwagę na pierwszych pio-
nierów z Rochdale, ideę księdza Wawrzyniaka, a zwłaszcza Stefczyka. Zachęcał młodzież 
do cnoty oszczędności, jakże ważnej dla wychowania religijnego, narodowego i państwo-
wego. ANKr., O/III., Księga protokołów posiedzeń Rady Pedagogicznej 1923–1930 (Ks. 
pr. pos. RP. 1923–1930 [prot. 19 VI 1926]), Publiczna Szkoła Powszechna III stopnia im. 
św. Mikołaja w Krakowie (P. Sz. P. św. Mikołaja, Kraków), rkps 58, s. 70; ANKr., O/T., Kr. 
Sz. 1879–1943, Sz. P. im. J. Słowackiego, Tarnów, rkps 47, s. 144; APKie., O/St., Pr. RP. 
1926–1946 [prot. 24 IX 1930], Sz. P. nr 1, Starachowice, rkps 38, bs.; A.SZ., Kr. Sz. P. im. 
J. Kochanowskiego, Nowy Sącz 1918–1939, rkps bn., bs. 
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W latach 30. XX wieku rosło zagrożenie pokoju w Europie. Pod wpły-
wem tego musiano zmienić w obowiązującym modelu wychowawczym 
hierarchię wartości ideowo-wychowawczych. Na pierwszy plan wysuwa-
ło się coraz większe zainteresowanie i dbałość o wysportowanych oby-
wateli prezentujących odpowiednią tężyznę fizyczną, karność i gotowych 
w każdej chwili do obrony zagrożonej wojną ojczyzny. Misji wychowania 
w takim duchu miały służyć obchody: Święta Pieśni i Wychowania Fi-
zycznego, Dzień Ligii Obrony Przeciwlotniczej i Przeciwgazowej (LOPP), 
Tydzień LOPP i Tydzień Lotniczy. Interesujący przebieg miało Święto 
Pieśni i Wychowania Fizycznego w obwodzie radomskim, obchodzone 
w okresie od 15 maja do 15 czerwca 1934 roku. W pierwszej części uro-
czystości odbyło się Święto Pieśni z nabożeństwem, defiladą młodzie-
ży szkolnej, odśpiewaniem hymnu państwowego, pieśni Polska dziecięca 
i odtańczeniem Krakowiaka. Później przystąpiono do konkursu indywi-
dualnego, a potem konkursu pieśni chórów szkolnych. W konkursie indy-
widualnym występowały dzieci wydelegowane z poszczególnych oddzia-
łów. W konkursie chórów każdy z nich obowiązkowo musiał wykonać 
dwie pieśni narzucone z góry: Zgodnym chórem i Hej koledzy oraz tyleż 
samo z własnego repertuaru. W drugiej części uroczystości przystąpiono 
do rywalizacji sportowo-rekreacyjnej w ramach Święta Wychowania Fi-
zycznego. Pokazem gimnastyki z podziałem na trzy grupy wiekowe kie-
rowali nauczyciele uczący gimnastyki w macierzystych szkołach. Inne 
ćwiczenia wykonywano zarówno indywidualnie, jak i zespołowo. Głów-
nym celem pierwszego z wymienionych obchodów, jak zaznaczył w okól-
niku inspektor szkolny w Radomiu, było podniesienie kultury pieśniar-
stwa polskiego i wykazanie wobec społeczeństwa tężyzny ducha młodzieży 
szkół powszechnych, a zarazem celem propagowania pieśni polskiej i wy-
chowania fizycznego wśród społeczeństwa116. Zamierzeniem konkursów 
pieśni było też przygotowanie młodzieży męskiej do prawidłowego śpie-
wu pieśni wojskowych. Zgodnie z ówczesnym trendem wychowawczym 
zaniedbana w okresie zaborów polska pieśń miała się na powrót odro-
dzić jako duch patriotyzmu oraz świadomości narodowej i państwowej. 
Święto Pieśni i Wychowania Fizycznego miało też pokazać społeczeństwu 

116 A PR., Kor. i mat. dot. szk. 1933–1936, Sz. P., Jastrzębia, rkps 9, s. 41.
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i władzom szkolnym efekty pracy dydaktycznej i wychowawczej oraz 
praktyczną realizację celów i idei założonych w modelu wychowawczym 
państwowo-obywatelskim.

Zarówno obchody Dnia, Tygodnia LOPP, jak i Tygodnia Lotniczego 
zmierzały do upowszechnienia działalności tej organizacji wśród wszyst-
kich warstw społecznych, a głównie pośród młodego pokolenia. W propa-
gandzie obronnej zwracano uwagę na praktyczne przygotowanie uczniów 
szkół powszechnych i całego społeczeństwa na wypadek nieprzyjaciel-
skiego ataku lotniczego i gazowego. W 1933 roku inspektor szkolny w Ra-
domiu skierował prośbę do nauczycieli szkół o aktywną współpracę z ko-
mitetami LOPP oraz pomoc w tworzeniu takich komitetów w szkołach 
i miejscowościach, w których jeszcze nie działają117.

Znaczenie tej organizacji dla kraju radomski inspektor przedstawił 
w okólniku dotyczącym Tygodnia LOPP: LOPP jako instytucja uznana 
za organizację wyższej użyteczności, a która wniosła na swym sztandarze 
hasła popierania lotnictwa i przygotowania ludności cywilnej do obrony 
przeciwlotniczo-gazowej ma wielkie dane do tego, aby w szeregach swoich 
gromadzić tych wszystkich, którym idea rozwoju lotnictwa i zabezpieczenia 
ludności cywilnej na wypadek wojny jest droga118. Skierował on też apel 
do kierowników i nauczycieli, aby brali udział w pracach z lokalnymi ko-
mitetami Tygodnia, wykazywali się też własną inicjatywą organizacyjną, 
aby obchody wypadły najokazalej zarówno pod względem propagando-
wym, jak i finansowym.

Główny cel tych przedsięwzięć zamykał się w postulacie szerokiego 
oddziaływania na świadomość obywatelską. Przykładem były obchody 
w szkołach Kielc, Olkusza i Tarnowa. W szkole im. S. Staszica Tydzień 
Lotniczy obchodzony był 2–9 października 1927 roku. Na ten czas szkoła 
sama przygotowywała transparenty z przemawiającymi do wyobraźni lu-
dzi napisami, jak na przykład Silne lotnictwo – to potęga Polski i Zapisujcie 
się na członków LOPP. Z tymi transparentami młodzież szła w manifesta-
cyjnym pochodzie przez miasto119. 12–19 maja 1935 roku obchodzono 

117  Ibidem, s. 101.
118  Ibidem, s. 41.
119 A PKie., Ks. pr. RP. 1926–1931 [prot. 1 V 1927], Sz. P. nr 1 im. S. Staszica, Kielce, 

rkps 4, s. 19 v.
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XII Tydzień LOPP w szkole w Olkuszu. Na 12 maja wyznaczono główne 
obchody. Po nabożeństwie odbyła się defilada i pochód organizacji LOPP 
oraz młodzieży szkolnej z chorągiewkami stowarzyszenia, transparenta-
mi i modelami samolotów, które wcześniej samodzielnie wykonali młodzi 
ludzie120.

Im bliżej było do wybuchu II wojny światowej, tym częściej w trakcie 
uroczystości Tygodnia LOPP pojawiały się hasła obrony kraju. W 1938 
roku obchodom w Polsce towarzyszyło wszędzie hasło: Obrona ojczyzny. 
Głównym przesłaniem uroczystości w szkole im. K. Hoffmanowej w Tar-
nowie była popularyzacja LOPP, pokaz działań zabezpieczających przed 
pożarami, szersze szkolenie komendantów tej organizacji oraz prowadze-
nie cyklu pogadanek pt. Szkoła w obronności kraju121.Obchody te mia-
ły służyć budowaniu mocarstwowej pozycji Polski w Europie i na świe-
cie. W pierwszej kolejności miały przygotować w sposób praktyczny 
uczniów szkół powszechnych i całego społeczeństwa w zakresie obrony 
przed atakiem lotniczym i gazowym. Bardzo korzystną rolę spełniały też 
akcje uświadamiające, manifestacyjne pochody z odpowiednimi hasłami 
na transparentach oraz pokazy praktycznych ćwiczeń w zakresie udziela-
nia pierwszej pomocy i elementarnych zasad obronności122.

Czystość i higiena osobista były jednymi z podstawowych zasad kano-
nu wychowawczego odradzającej się polskiej szkoły. W latach 1918–1926 

120 ANK r., O/III., Kronika Szkoły w Olkuszu 1926–1938 (Kr. Sz., Olkusz 1926–
1939), rkps 110, bs.

121 ANK r., O/T., Kr. sz. 1915–1948, Sz. P. im. K. Hoffmanowej, Tarnów, rkps 8, s. 71. 
Podobne obchody miały miejsce w szkole w Częstochowie, Czarnym Dunajcu i Pcimiu 
pow. myślenicki. APCz., Ks. pr. RP. 1922–1930 [prot. 23 V 1924], P. Sz. P. nr 13, Często-
chowa, rkps 14, s. 32; ANKr., O/III., K. Sz. P. im. ks. Kmietowicza i Andrusikiewicza, 
Czarny Dunajec 1890–1944, rkps 54, s. 140. 15 stycznia 1933 r., w Dniu LOPP, kierow-
nik szkoły w Pcimiu zamieścił w kronice szkolnej wymowną w swej treści wzmiankę: 
wprawdzie składki są minimalne, lecz tu nie powinno chodzić o ilość uzbieranych groszy, 
lecz o liczbę dzieci przyczyniających się groszowymi składkami do rozbudowy floty po-
wietrznej, a tem samem wyrobienie w dzieciach poczucia ofiarności na cele społeczno pań-
stwowe. ANKr., O/III., Kronika Szkoły Ludowej w Pcimiu 1885–1952 (Kr. Sz. L. 1885–
1952), rkps 112, s. 66. 

122  E. Jusko, A. Niedojadło, Uroczystości w szkołach…, s. 167; A. Niedojadło, Wycho-
wanie narodowe…, s. 163.
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nie we wszystkich szkołach podejmowano takie same wysiłki w przekony-
waniu uczniów i ich rodziców do przestrzegania tych ogólnospołecznych 
zasad. Sytuacja wyraźnej poprawie uległa dopiero w latach 1926–1939. 
Na konieczność podniesienia stanu higienicznego, czystości i dbałości 
o swoje zdrowie zwracali uwagę nie tylko kierownicy i nauczyciele szkół, 
ale również władze szkolne w czasie systematycznych wizytacji. W tym 
celu zaczęto też szeroko i powszechnie rozwijać takie uroczystości, jak 
Tydzień PCK, Tydzień Czystości, Tydzień Przeciwalkoholowy (zwany 
też w niektórych szkołach Tygodniem Propagandy Trzeźwości), Tydzień 
Przeciwrakowy i Tydzień Walki z Gruźlicą. Czynione starania zmierza-
ły w kierunku wychowania zdrowych obywateli potrzebnych zarówno 
do pracy na rzecz państwa, jak i jego obrony. W myśl ówczesnego modelu 
wychowawczego miał być to w przyszłości pracownik i żołnierz patriota 
o dobrej tężyźnie fizycznej. Wymienionym uroczystościom i inicjatywom 
towarzyszyły różnego rodzaju uświadamiające pogadanki tematyczne 
oraz rozwieszane w szkołach afisze propagandowe pokazujące potrzebę 
i korzyści płynące z przestrzegania czystości i higieny osobistej.

Scenariusze obchodów starano się przygotowywać w jak najbardziej 
interesującej formie, aby ich myśli przewodnie trafiały do uczniów, ich 
rodziców i społeczności lokalnych. Wyrazem tego mogą być obcho-
dy na przykład w szkołach Dziebałtowa, Skarżyska-Kamiennej i Nowe-
go Wiśnicza. W październiku 1934 roku przeprowadzono szereg poga-
danek tematycznych, a w izbach lekcyjnych rozwieszono wiele afiszów 
propagandowych123.

Szczególną uwagę starano się zwracać na szkodliwość picia alkoho-
lu przez dzieci między innymi w czasie wiejskich wesel oraz w kręgach 
uboższych rodzin robotniczych. Tę patologię starano się zwalczać przez 
różnorodne akcje propagandowe i częste pogadanki dla uczniów i ich ro-
dziców. Obchody Tygodnia Przeciwalkoholowego miały być ważną ak-
cją społeczną wpływającą na wzrost świadomości całego społeczeństwa 
na temat szkodliwości dla organizmu ludzkiego wszelkich napojów al-

123 A PKie., O/Sa., Ks. pr. konf. RP. 1929–1945 [prot. 30 XI 1933], Sz. P., Dziebałtów, 
rkps 3, s. 123; APKie., O/St., Ks. pr. RP. 1924–1930 [prot. 20 i 22 X 1934], Sz. P. nr 2, 
Skarżysko-Kamienna, rkps 3, s. 82; ANKr., O/III., Kr. Sz., Wiśnicz Nowy 1818–1951, 
rkps 135, bs.
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koholowych. W tego typu akcjach uświadamiających szczególnie wyróż-
niały się szkoły w Dziebałtowie, Skrudzinie i Tarnowie124. W czasie trwa-
nia Tygodnia Walki z Gruźlicą prowadzono wiele akcji propagandowych 
i kwesty pieniężne na walkę z tą groźną wówczas chorobą społeczną. 
Przykładem mogą być działania prowadzone szkoły w Ostrowcu, Skar-
żysku-Kamiennej i Kluczach pow. olkuski. W grudniu 1930 roku w szko-
le w Ostrowcu dzięki dostarczonym przez Towarzystwo Przeciwgruźli-
cze materiałom propagandowo-szkoleniowym organizowano pogadanki 
tematyczne i rozprowadzano znaczki propagujące walkę z tą chorobą. 
Z kolei 21 grudnia 1934 roku w placówce w Skarżysku-Kamiennej poza 
wcześniej przeprowadzonymi pogadankami odbył się najpierw odczyt dla 
uczniów, a potem dla ich rodziców. Referat pt. O gruźlicy wygłosił lekarz 
z Kasy Chorych125.

Nowymi groźnymi chorobami były nowotwory. Tydzień Przeciwra-
kowy służył prowadzeniu pogadanek i odczytów uświadamiających oraz 
organizowaniu kwest pieniężnych na przeciwdziałanie tym schorzeniom. 
W 1928 roku w szkole w Pilźnie rozprowadzono wśród uczniów mar-
ki na fundusz rozwoju instytutu radowego M. Curie-Skłodowskiej. 23– 
30 września 1938 roku Tydzień Przeciwrakowy w szkole w Olkuszu wyko-
rzystano na pogadanki w każdej klasie na temat Curie-Skłodowskiej oraz 
sposobów rozpoznawania i leczenia raka126. Tego typu akcje uświadamia-
jące miały służyć leczeniu groźnych dla ludzi chorób cywilizacyjnych oraz 

124 A PKie., O/Sa., Ks. pr. konf. RP. 1929–1945 [prot. 30 XI 1933], Sz. P., Dziebał-
tów, rkps 3, s. 140; ANKr., O/T., Kr. sz. 1915–1948, Sz. P. im. K. Hoffmanowej, Tarnów, 
rkps 8, s. 50; ANKr., O/T., Kr. Sz. P. 1928–1939, Sz. P. nr 9 im. Orląt Lwowskich, Tarnów, 
rkps 2, s. 10, 12; A. Sz. Kr. Sz. P., Skrudzina 1917–1945, rkps bn., bs.

125 A PKie., O/St., Ks. pr. RP. 1929–1934 [prot. 10 XII 1930], Sz. P. nr 8 w Ostrow-
cu (Częstocicach) 1920/21–1945/46, rkps 25, s. 45; APKie., O/St., Księga protoko-
łów Rady Pedagogicznej 1925–1930 (Ks. pr. RP. 1925–1930 [prot. 20 i 22 XII 1934]), 
Szkoła Podstawowa nr 2 (Bzin) w Skarżysku-Kamiennej (Sz. P. nr 2 [Bzin], Skarżysko-
-Kamienna), rkps 1, s. 153. Podobnie było w szkole w Kluczach pow. olkuski. A. Sz. 
Kr. Sz., Publiczna Szkoła Powszechna 4-klasowa w Kluczach (P. Sz. P. 4-kl., Klucze), 
rkps bn, bs. 

126 ANK ., O/T., Kr. P. Sz. Ż. im. Królowej Jadwigi, Pilzno 1914–1946, rkps 1, s. 31; 
ANKr., O/III., Kr. Sz., Olkusz 1926–1939, rkps 110, bs.; E. Juśko, A. Niedojadło, Uroczy-
stości w szkołach…, s. 161–162.
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profilaktyce skierowanej przeciw wielu patologiom społecznym, szerzą-
cym się zagrożeniom dla zdrowia i bezpieczeństwa.

Ważne miejsce wśród wydarzeń fetowanych w szkołach zajmowa-
ły polskie sukcesy w lotnictwie i polityce zagranicznej państwa. W 1932 
roku w challenge’u, czyli międzynarodowych zawodach lotniczych, zwy-
cięstwo odnieśli polscy piloci: Franciszek Żwirko i Stanisław Wigura127. 
Z zachwytem i dumą narodową przyjęto sukces Stanisława Skarżyńskiego, 
który 8 maja 1933 roku na lekkim samolocie turystycznym dokonał brawu-
rowego przelotu nad Oceanem do Ameryki, sławiąc tym samem imię Pol-
ski za granicą128. Z kolei 16 września 1934 roku w challenge’u zwyciężyli 
Jerzy Bajan i Stanisław Płonczyński, by tydzień później w zawodach ba-
lonowych sięgnąć po trzy pierwsze miejsca. Tak wielkie sukcesy podnosi-
ły również morale narodu polskiego, o czym świadczy choćby podniosły 
zapis w kronice jednej ze szkół tarnowskich: Tymi zwycięstwami, daliśmy 
dowód jak wysoko postawiona jest u nas technika i lotnictwo, tak dalej, 
a będziemy nawet równi największym państwom129. 

Dużą rolę w propagowaniu i upowszechnianiu tych sukcesów odegrał 
polski nauczyciel. Budował on w ten sposób silną więź i tożsamość na-
rodową, utrwalając patriotyzm w młodym polskim pokoleniu. W dzia-
łalność tę mocno wpisywały się też władze szkolne. One to zalecały dys-
trybucję i kolportaż broszury F. Żwirki pt. Moje wspomnienia z turnieju 
lotniczego. Starano się też honorować zwycięzców w zawodach, zarówno 
za ich życia, jak i po ich śmierci. Taka sytuacja miała miejsce, kiedy zginę-
li piloci S. Wigura i F. Żwirko i w rocznicę ich śmierci. Tego typu oddzia-
ływanie na młodzież sprzyjało propagowaniu idei budowy mocarstwowej 
pozycji Polski w świecie, podnoszonej w podstawowych założeniach wy-
chowawczego modelu państwowo-obywatelskiego130. Obserwowano także 

127 A PR., Kor. i mat. dot. szk. 1933–1936, Sz. P., Jastrzębia, rkps 9, s. 101.
128 A . Sz. Kr. sz. Sz. L., Jaworzna 1911–1939, rkps bn., bs.
129 ANK r., O/T., Kr. sz. 1915–1948, Sz. P. im. K. Hoffmanowej, Tarnów, rkps 8, s. 50.
130 ANK r., O/III., K. Sz. P. im. ks. Kmietowicza i Andrusikiewicza, Czarny Du-

najec 1890–1944, rkps 54, s. 147; ANK., O/III., Kr. Sz. L., Pcim 1885–1952, rkps 
112, s. 65; ANKr., O/III., Kr. Sz. P., Żbikowice 1912–1951, rkps 146, s. 14; ANKr., 
O/Bch., Hist. Sz. L. w Borzęcinie 1878–1969, Sz. P. L., Borzęcin, rkps 1, s. 53; ANKr., 
O/T., Kr. P. Sz. Ż. im. Królowej Jadwigi, Pilzno 1914–1946, rkps 1, s. 38; ANKr., 
O/T., Kr. Sz. P. 1928–1939, Sz. P. nr 9 im. Orląt Lwowskich, Tarnów, rkps 2, s. 32; 
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dość spektakularne akcje i manifestacje związane z wydarzeniami krajo-
wymi i zagranicznymi, wykorzystywane do budowania propaństwowych 
postaw młodzieży. Do nich zaliczało się uchwalenie Konstytucji kwiet-
niowej 1935 roku czy zajęcie przez wojsko polskie Śląska Cieszyńskiego. 

Przykładowo w Gronkowie uczczono uchwalenie Konstytucji kwiet-
niowej szeregiem pogadanek dla starszych oddziałów i udekorowaniem 
budynku szkoły flagą państwową. W Pilźnie z kolei młodzież szkolna 
wzięła liczny udział w manifestacji na rynku miejskim na część jej uchwa-
lenie. Działania te skierowane były głównie do starszej młodzieży wkra-
czającej wkrótce w dorosłe życie, ze świadomością rozumienia ważnych 
wydarzeń swojej miejscowości, regionu i państwa131. 

Niekiedy nawet wbrew opinii światowej starano się wykorzystać pro-
pagandowo każde wydarzenie kreujące wizerunek państwa polskiego 
i iluzorycznie umacniające jego pozycję międzynarodową. Taki charak-
ter miało zajęcia części Śląska Cieszyńskiego, tzw. Zaolzia, przez wojsko 
polskie w 1938 roku. W wielu szkołach odbywały się patriotyczne mani-
festacje, a szkolne portrety I. Mościckiego, E. Rydza-Śmigłego i J. Piłsud-
skiego przystrajano dziękczynnymi wieńcami132. Świadczy też o tym en-
tuzjastyczny zapis w jednej z kronik szkolnych: Tak długoletni spór o Śląsk 
Zaolziański został pokojowo zakończony, co społeczeństwo przyjęło z głębo-
ką radością. Wojska polskie wkraczały wśród wielkiej radości mieszkańców 
Zaolzia – dziatwa szkolna po raz pierwszy w życiu oglądała i witała pol-
skich żołnierzy – Lud Śląska bratał się z armią133.

Do 1926 roku frekwencja w tych obchodach uczniów, rodziców i spo-
łeczności lokalnych nie była do końca zadowalająca. Wyraźna zmia-

APKie., Ks. pr. RP. 1931–1934 [prot. 20 I 1931], Sz. P. nr 1 im. S. Staszica, Kielce, rkps 5, 
s. 25; APKie., Księga protokołów Rady Pedagogicznej 1930–1935 (Ks. pr. RP. 1930–1935 
[prot. 26, 30 i 31 X 1933]), Szkoła Podstawowa nr 2 im. W. Jagiełły w Opocznie (Sz. 
P. nr 2 im. W. Jagiełły, Opoczno), rkps 24, s. 86; APKie., O/St., Ks. pr. RP. 1929–1934 
[prot. 29 X 1932, 29 III 1933], Sz. P. nr 8 w Ostrowcu (Częstocicach) 1920/21–1945/46, 
rkps 25, s. 93, 137.

131 ANK r., O/III., Kr. Sz. P. 3-kl., Gronków, rkps 61, s. 45; ANKr., O/T., Kr. i ks. wiz. 
1914–1954, Sz. P. im. W. Jagiełły, Pilzno, rkps 6, s. 116.

132 ANK r., O/III., Kr. P. Sz. P., Witowice Górne 1929–1951, rkps 136, s. 10; ANKr., 
O/III., Kr. Sz. L., Dubne 1890–1939, rkps 58, bs. 

133 ANK r., O/III., Kr. 1-kl. P. E. Sz., Tonie 1869–1949, rkps 129, s. 182.
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na i większe w nich zaangażowanie następowało dopiero po 1926 roku. 
Ten stan rzeczy ulegał poprawie dzięki zabiegom i kontroli ze strony róż-
nych władz szkolnych i samorządowych. Zmierzano głównie do różnych 
form upowszechniania, systematycznego udziału przedstawicieli różnego 
szczebla samorządów, wielu organizacji społecznych i wyższej użytecz-
ności, instytucji, zakładów przemysłowych i przedstawicieli ziemiaństwa. 
To zwiększone oddziaływanie społeczne mocno wpływało na świa-
domość różnych środowisk, skutkując większym ich udziałem w tych 
uroczystościach.

Nie można też zapominać o innych ważnych czynnikach mających 
wpływ na zaangażowanie się w obchody, utrwalanie tożsamości narodo-
wej i postaw patriotycznych. Do nich zaliczały się: dawne tradycje wystę-
pujące na danym terenie, pamiątki historyczne walk powstańczych i inne 
ważne wydarzenia dziejowe, dawne i współczesne postawy bohaterów 
miejscowych i narodowych, pisarzy, polityków i żołnierzy legionowych. 
Wpływ na poprawę tego stanu rzeczy miała również odzyskana wolność, 
rosnący szacunek i duma z niepodległego państwa, stosunek do uroczy-
stości kierowników szkół i nauczycieli, samorządów, różnych ugrupowań 
politycznych, duchownych (głównie Kościoła katolickiego) i mniejszo-
ści narodowych. Fundamentalnymi kanonami wychowania narodowego 
były: naród, jego suwerenność, umacnianie świadomości i tożsamości na-
rodowej na przykładach dawnych bohaterów, ważnych wydarzeń histo-
rycznych dla Polski, propagując ideał bojownika o wolność.

Pewne zmiany ideowe wniosło natomiast wychowanie państwowo-
-obywatelskie. Państwo zajęło miejsce narodu, patriotyzm pojmowano 
jako skoncentrowanie się obywateli na państwie, jego przywódcach, przy-
wiązanie i szacunek dla symboli państwowych, położenie nacisku na dy-
namiczny rozwój gospodarczy kraju, wizję budowy jego mocarstwowej 
pozycji w Europie i świecie. Nie zaniedbywano też przygotowania przy-
szłych obywateli do pełnienia różnych obowiązków żołnierza i obrońcy 
Ojczyzny, lecz zintensyfikowanego dopiero z chwilą zagrożenia bytu na-
rodowego i państwowego134. Podobnie rozumieli to ówcześni nauczycie-
le. Poświadcza to fragment z Przyjaciela szkoły: Przyszli obywatele winni 

134  E. Juśko, A. Niedojadło, Uroczystości w szkołach…, s. 174, 175; A. Niedojadło, 
Wychowanie narodowe…, s. 164, 165.



Rozdział IV174

znać dobrze zarówno swe prawa jak i obowiązki względem swej ojczyzny 
i współrodaków. Poszanowanie praw boskich i ludzkich, rozumne szanowa-
nie człowieka, a nade wszystko szanowanie siebie samego: oto idee wznio-
słe, konieczne każdemu Polakowi. Miłość ojczyzny, oparta na możliwie jak 
największym poznaniu swych okolic rodzinnych, umiłowanie rzeczy swoj-
skich, to podłoże na którem można kształtować dusze na prawych Polaków, 
urabiając cierpliwie charakter stały, zdolny w przyszłości do opanowania 
rozumnego każdego wydarzenia, któryby mu wskazał, jak w danej chwili 
postąpić, by spełnić swój obowiązek, będąc w zgodzie ze swem sumieniem135. 

2. Uroczystości i wydarzenia 
o charakterze szkolnym

Wszelkie uroczystości szkolne zarówno o charakterze ogólnopol-
skim, jak i lokalnym miały po odzyskaniu niepodległości służyć odbu-
dowie od postaw polskiej szkoły w niepodległym państwie. Nie było 
to łatwe ze względu na ponadwiekową niewolę zaborczą, germanizację 
i rusyfikację polskich dzieci i młodzieży, ostre rygory szkolne władz za-
borczych wobec uczniów polskiego pochodzenia, różniące się systemy 
szkolne i preferowane wartości wychowawcze, różny stosunek nauczycieli 
do uczniów, wychowanie dla ideologii innych państw. Najważniejsza była 
na początek unifikacja ziem tworzących nowe państwo polskie oraz in-
tegracja narodowa i państwowa całej polskiej ludności z dawnych ziem 
zaborczych i mniejszości narodowych. Przeszkodą w tym była na niektó-
rych terenach mała świadomość społeczna wynikająca z zacofania szkol-
nictwa zaborczego. Często w takich miejscowościach chłop polski wol-
ność państwa i swoją odbierał też jako zwolnienie jego dzieci od szkoły, 
nie chcąc do niej posyłać swojego potomstwa. Trzeba było zatem prze-
łamywać ten konserwatyzm i tradycjonalizm polskiej wsi. Starsza lud-
ność częstokroć wyśmiewała młodzież szkolną starającą się używać ję-
zyka literackiego i wypożyczającą z biblioteki książki do czytania. Jednak 
po tych pierwszych latach szkoła zaczęła wpływać coraz bardziej na men-
talność lokalnych środowisk zarówno na wsiach, jak i w miastach. W tym 

135  Kierzno, woj., poznańskie, Weronika Moździerzówna, „Przyjaciel Szkoły” 1928, 
nr 12, s. 411–412.
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przypadku właśnie bardzo pomocne były wszelkie uroczystości szkolne 
oddziałujące na świadomość miejscowej ludności. Na duże trudności 
i wyzwania na początku trafiał i polski nauczyciel. Dlatego wszelkie uro-
czystości, obchody i akcje szkolne zmierzały w kierunku potwierdzania 
potrzeby nauki i ukazywania znaczenia oświaty, budowania autorytetu 
polskiej szkoły jako instytucji państwowej i autorytetu polskiego nauczy-
cielstwa. W dalszym czasie miały one dokonywać przełamywania stereo-
typów i przemian z konserwatywnego sposobu myślenia na postępowy 
w celu budowania nowej świadomości obywatelskiej i społeczno-ekono-
micznej zarówno młodzieży, jak i starszej ludności wywodzącej się z lo-
kalnych środowisk. 

Cykliczne i powszechnie obchodzone były uroczystości związane 
z początkiem i końcem roku szkolnego, świętem patrona młodzieży, pa-
trona szkoły, Świętem Lasu (często łączne z sadzeniem drzew) oraz ob-
chody o charakterze religijnym, jak św. Mikołaj, choinka, gwiazdka, 
opłatek, święcone i akcja Dzieci dla dzieci. Ważne miejsce zajmowały też 
inne okolicznościowe uroczystości, do których zaliczały się: oddawa-
nie do użytku i poświęcanie nowo wybudowanych budynków szkolnych 
i sportowych boisk znajdujących się przy tych placówkach, poświęcanie 
sztandarów szkolnych i organizacji młodzieżowych, nadawanie szkole 
imienia patrona, świętowanie wyjątkowych jubileuszy pracy nauczycieli, 
ich imienin, pogrzeby członków gron pedagogicznych, niesienie pomocy 
dzieciom polskim i z innych krajów dotkniętych różnymi kataklizmami 
oraz spektakle teatralne o charakterze charytatywnym odgrywane w cza-
sie tych uroczystości136. 

W latach 1918–1926 bardziej uroczyście obchodzono dzień zakoń-
czenia roku szkolnego niż jego rozpoczęcia. Dzień nowego roku szkolne-
go rozpoczynano od nabożeństwa w kościele z okolicznościową homilią. 
Wielu księży w tych kazaniach zwracało uwagę na znaczenie szkoły i wy-
kształcenia dla młodzieży i jej prawidłowego funkcjonowania w państwie. 
Później miał miejsce powrót do placówki, powitanie i krótkie wystąpienie 
kierownika szkoły, a następnie zaczynano pierwsze lekcje137.

136  E. Juśko, A. Niedojadło, Uroczystości w szkołach…, s. 176; A. Niedojadło, Wycho-
wanie narodowe…, s. 174.

137  E. Juśko, A. Niedojadło, Uroczystości w szkołach…, s. 178.
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Bardziej uroczyście i z bogatą oprawą artystyczną organizowano na-
tomiast zakończenie roku szkolnego. Przyczyniały się do tego ważne po-
wody mające w oczach uczniów i ich rodziców podnieść rangę i potrzebę 
funkcjonowania polskiej szkoły. Zadaniem tych uroczystości było poka-
zanie głównie dorobku uczniów i ich szkolnych osiągnięć na dowód roli 
i znaczenia szkoły w każdym środowisku. Dobrym przykładem była uro-
czystość zakończenia roku szkolnego w szkole w Jastrzębi pow. radom-
ski. 22 czerwca 1921 roku po zakończonym nabożeństwie uczniowie, ro-
dzice, członkowie Opieki Szkolnej i Dozoru Szkolnego zgromadzili się 
w szkolnej izbie. Akademię rozpoczęło odśpiewanie Mazurka Dąbrow-
skiego, po której nauczyciel w swej przemowie zwrócił uwagę na ważność 
tego wydarzenia i wyniki całorocznej pracy dzieci. Zostały one udoku-
mentowane w formie wystawy pokazującej między innymi ręczne roboty 
z drewna, słomy, robótki dziewczęce, rysunki, bryły geometryczne, ze-
szyty przedmiotowe. Wiele z nich wykorzystywano do późniejszej pracy 
dydaktycznej jako pomoce naukowe. W ten sposób starano się kształcić 
chęć niesienia pomocy własnej szkole. Ponadto ta wytwórczość uczniów 
miała pokazać jakość ich przygotowywania do przyszłej działalności 
w społeczeństwie i państwie. Części artystycznej towarzyszyła recytacja 
wierszy i śpiewanie pieśni zarówno patriotycznych, jak i okolicznościo-
wych. Zgodnie z zaleceniami władz szkolnych pod koniec tej uroczystości 
zwrócono uwagę rodzicom i dzieciom na bezpieczny sposób zachowywa-
nia się i postępowania w okresie wakacji138. 

Obywatelską i patriotyczną postawą w dniu zakończenia roku szkol-
nego wykazali się na rzecz miejscowej szkoły właściciele ziemscy z Bidzin 
pow. sandomierski. 28 czerwca 1924 roku nie tylko ufundowali nagrody 
dla najlepszych uczniów, ale przekazali na użytek młodzieży 68 pozycji 
książkowych do szkolnej biblioteki139. Była to nieoceniona pomoc dla roz-
woju bazy szkolnej i podnoszenia jakości kształcenia.

W szkole im. św. Mikołaja w Krakowie w scenariuszu uroczystości po-
łożono szczególny nacisk na akcenty narodowe, patriotyczne i kulturo-
wego dziedzictwa narodowego. 28 czerwca 1925 roku zostały one pod-

138 A PR., Sz. P., Jastrzębia, Koresp. dot. szk. 1921–1924, rkps 3, s. 19.
139 A PKie., Kr. Sz. L. 1909–1931, P. Sz. P., Bidziny, rkps 1, s. 19, 20.
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kreślone między innymi w wierszach: Lotnik, Procesja L. Rydla, Dzwon 
Zygmunta, Książę Józef i Maszeruje polskie wojsko140.

Poza ziemiaństwem w patriotyczny obowiązek pomocy szkoły włą-
czała się również Polonia amerykańska oraz różne fundacje i organi-
zacje społeczne. Aby podnieść motywację młodego pokolenia do na-
uki, starano się fundować nagrody dla najlepszych uczniów i uczennic. 
Przykładowo w roku szkolnym 1920/1921 fundatorem nagród w szko-
le im. Królowej Jadwigi w Pilźnie był komitet amerykański, który przy-
znał 18 uczennicom nagrody w wysokości po 500 mkp dla każdej z nich, 
w sumie 9000 mkp141 . W Kluczach z kolei najbardziej wyróżniających się 
uczniów nagrodzono książkami, których fundatorem był miejscowy Za-
rząd Budowy Domu Ludowego142.

Sporadyczne, bo wymagało to sporego wydatku finansowego, przed 
1926 rokiem było poświęcenie sztandaru szkolnego. W mniejszych szkołach 
było to możliwe dzięki wsparciu lokalnego ziemiaństwa. Było to jedno z naj-
ważniejszych wydarzeń w dziejach szkoły i miejscowości, niejako nawiązu-
jące do polskiego sztandaru. 3 maja 1926 roku taka uroczystość odbyła się 
w szkole we Frydrychowicach pow. wadowicki, podczas której obchodziła 
tutejsza szkoła rzadką uroczystość poświęcenia sztandaru szkolnego ofiarowa-
nego przez miejscowych właścicieli dóbr P.P. Antonich Szczerkowskich143. 

Drugim tak ważnym wydarzeniem z uroczystymi obchodami było 
nadawanie imienia patrona szkoły. Była to też realizacja rozporządzenia 
Kuratorium wydanego przed rokiem szkolnym 1921/1922, w którym za-
lecało ono, aby każda szkoła obrała sobie patrona, którym mógł być bo-
hater oręża, wybitny przedstawiciel nauki, rządu lub sławnych czynów144.

Coraz większe znaczenie z czasem zaczęło przybierać święto sadze-
nia drzew, a później i Święto Lasu. W 1922 roku zostało wprowadzone 
na podstawie rezolucji Sejmu i idącej za tym decyzji MWRiOP. Propa-
gujące ochronę przyrody i szacunek dla niej, pełniło ważną rolę wycho-

140 ANK r., O/III., Ks. pr. RP. 1923–1930 [prot. 19 VI 1925], P. Sz. P. im. św. Mikołaja, 
Kraków, rkps 58, s. 73, 74. 

141 ANK r., O/T., Kr. P. Sz. P. Ż. im. Królowej Jadwigi, Pilzno 1914–1946, rkps 1, s. 20. 
142 A . Sz. Kr. sz. 4-kl. P. Sz. P., Klucze 1904–1939, rkps bn., bs.
143 ANK r., Kr. Sz. P. nr 1, Frydrychowice 1875–1951, rkps 59, bs. 
144 A . Sz. Kr. Sz. L., Jaworzna 1911–1949, rkps bn., bs.



Rozdział IV178

wawczą. W swoich zasadniczych założeniach zmierzało do rozwijania 
w młodym pokoleniu umiłowania ziemi rodzinnej i ojczystej, potrzeby 
jej upiększania, ukochania środowiska przyrodniczego i dbałości o niego 
jako podstawę życia człowieka145.

Uroczystość ta, obejmując swym zasięgiem młodzież szkolną i lokalne 
społeczeństwo, przyjmowała powszechny i publiczny charakter. Przed czyn-
nością sadzenia drzew okolicznościowe przemówienia wygłaszali nauczycie-
le lub zaproszeni goście. Myślą przewodnią tych wystąpień było zachęcanie 
młodzieży do pielęgnowania cnót pracowitości i oszczędności jako podsta-
wy dobrobytu ojczyzny oraz wyjaśnianie korzyści, jakie przyniesie rozwija-
nie drzewostanu, zwłaszcza szlachetnego. Poświęcenie drzewek rozpoczy-
nało akcję ich sadzenia. Najczęstszymi miejscami ich sadzenia była droga 
wiodąca do szkoły, miejsce przy urzędzie wójtowskim lub kościele. Propa-
gowanie idei zakładania Związku Przyjaciół Drzew miało utrwalić szacunek 
dla drzewostanu zarówno wśród dzieci, jak i okolicznej ludności146.

Akcje te w niektórych przypadkach przeradzały się w ważną dziedzi-
nę sadownictwa, wpływając na rozwój gospodarczy niektórych regionów 
Polski. Przykładem był nauczyciel, a później dyrektor szkoły w Łącku 
pow. nowosądecki – Stanisław Wilkonowicz. Najpierw swoich uczniów 
zachęcał do zbierania pestek po owocach. Przyniesione przez młodzież 
pestki wykorzystywał do wyhodowania w przyszkolnym ogródku do-
rodnych sadzonek. Początkowo za przyniesione pestki nagradzał swoich 
uczniów przyborami szkolnymi, później dorodnymi jabłkami ze szkolne-
go sadu. Jego widoczny efekt pracy spowodował, że wcześniejsza nieuf-
ność młodzieży i jej rodziców z czasem zaczęła zanikać. Praktyki te upo-
wszechnił również i na zakończenie roku szkolnego, obdarowując swoich 
uczniów sadzonkami drzewek owocowych pochodzących z 20-arowej 
szkółki przyszkolnej. Kiedy przeszedł na emeryturę w 1927 roku, pozo-
stawił 80 000 drzew owocowych sadzonych systematycznie przez siebie 
i swoich wychowanków147.

145  E. Juśko, A. Niedojadło, Uroczystości w szkołach…, s. 182.
146 A PR., Sz. P., Jastrzębia, Koresp. dot. szk. 1921–1924, rkps 3, s. 117.
147 A . Sz. Rozwój oświaty w Łącku. Szkoła Podstawowa nr 1 w Łącku, mps, bs.; 

B. Faron, Powrót do korzeni, cz. II: Zanim w Łącku zakwitły jabłonie, „Rocznik Sądecki” 
1996, t. XXXIV, s. 221, 223; A. Niedojadło, Wychowanie narodowe…, s. 180–181. 
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Prowadząc działalność pozaszkolną, krzewił oświatę ekonomiczną 
jakże potrzebną ówczesnej wsi. Nie tylko przynosiło to korzyści miej-
scowej ludności, ale i podnosiło rozwój gospodarczy regionu. Był to do-
bry przykład dla innych miejscowości, które próbowały podejmować po-
dobną działalność. Jego aktywna praca w tym kierunku podnosiła też 
w oczach miejscowej społeczności rangę i znaczenie szkoły. Przekonywała 
lokalną społeczność do wspierania pracy nauczycieli i szkoły jako instytu-
cji przyczyniającej się do szerzenia postępu na wsi. 

Młodzież polska nie pozostawała też bierna w obliczu tragedii dzieci 
z innych państw wywołanych groźnymi kataklizmami. Kiedy w 1923 roku 
mocne trzęsienie ziemi dotknęło Japonię, pospieszyła z bezinteresowną 
pomocą, organizując kwestę pieniężną. W pozyskiwaniu środków wyróż-
niła się między innymi młodzież ze szkół w Kielcach, Krakowie, Nowym 
Targu (zebrano 1,5 mln mkp) i Nowym Wiśniczu (537 600 mkp). Spotka-
ło się to w Japonii z sympatią, szacunkiem oraz dużym uznaniem dla pol-
skich uczniów. W 1925 roku rząd japoński wraz ministerstwem oświaty 
złożył oficjalne pisemne podziękowanie polskim dzieciom na ręce przed-
stawicieli rządu polskiego148.

Niektóre szkoły przez swą działalność kulturalną starały się budzić 
przychylność dla działań o charakterze filantropijnym pośród swoich 
uczniów. 12 i 13 maja 1920 roku uczennice ze szkoły im. K. Hoffmano-
wej odegrały dwie sztuki: komedyjkę Imieniny babuni i obrazek sceniczny 
Przebudzenie Bogini Wiosny. Osiągnięty z obu spektakli dochód przezna-
czono na pomoc dla nieuleczalnie chorych i kolegów z ubogich rodzin149. 

Pamiętano również o zasługach amerykańskiego filantropa Herber-
ta Hoovera, jakie położył dla dzieci szkolnych. 26 czerwca 1922 roku dla 

148 ANK r., O/NT – Sp., Kr. sz., Sz. P. Ż., Nowy Targ 1896–1950, rkps 1, s. 219; 
ANKr., O/III., Ks. pr. RP. 1923–1930, P. Sz. P. im. św. Mikołaja, Kraków, rkps 58, s. 14; 
ANKr., O/III., Kr. Sz., Wiśnicz Nowy 1818–1951, rkps 135, bs.; APKie., Ks. pr. RP. 1923–
1926 [prot. 22 V 1925], Sz. P. nr 1 im. S. Staszica, Kielce, rkps 3, s. 26; P. Jaworski, E. Juś-
ko, A. Niedojadło, Działalność charytatywna…, s. 149. 

149 ANK r., O/ T., Kr. Sz. 1915–1948, Sz. P. im. K. Hoffmanowej, Tarnów, rkps 8, s. 7. 
W 1923 r. dochód z przedstawień zorganizowanych przez uczniów ze szkoły im. K. Bro-
dzińskiego w Tarnowie w ramach „Święta Wiosny” przekazano z kolei na zakup książek 
i przyborów dla uczniów z rodzin ubogich wszystkich szkół powszechnych Tarnowa. 
ANKr., O/T., Kr. Sz. L. im. K. Brodzińskiego 1924–1948, rkps 1, s. 12.
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uczczenia jego działalności uczniowie ze szkoły im. J. Dietla w Krako-
wie najpierw brali udział w manifestacyjnym pochodzie ulicami miasta, 
a po powrocie do szkoły zbiorowo podpisywali ozdobny adres projektu 
jednego z uczniów kl. IV. Podobnie postąpiły wszystkie szkoły krakow-
skie, po czym Rada Szkolna Miejscowa przekazała adresy do MWRiOP, 
a to z kolei przesłało je do USA150. 

Ważne znaczenie miały też organizowane w szkołach uroczystości 
z okazji świąt religijnych. Sprzyjały one wychowaniu religijnemu, kul-
tywowaniu tradycji religijno-narodowych oraz wychowaniu moralne-
mu, obywatelskiemu i państwowemu. W wielu miejscowościach, głównie 
mniejszych, odgrywały niezmiernie ważną rolę edukacyjną i oświato-
wą w stosunku do lokalnego środowiska. Sprzyjały też rozwijaniu dzia-
łalności charytatywnej na rzecz państwa, wojska i bliższych lub dalszych 
społeczności. Kultywowanie tradycji religijnej i narodowej przejawiało 
się głównie w okresie świąt Bożego Narodzenia i Wielkanocy. Często-
tliwość organizowania jasełek, choinki, opłatka, św. Mikołaja czy świę-
conego wraz z rozwojem rozbudowywanych i coraz bardziej ambitnych 
programów i scenariuszy tych uroczystości rosła szczególnie w latach 
1926–1939 w porównaniu do lat 1918–1926. Uroczystości te organizowa-
no dla utrwalenia tradycji, rozwoju kulturalnego wsi polskiej oraz po-
zyskania środków na pomoc dla państwa oraz różnych społeczności lo-
kalnych znajdujących się w trudnej sytuacji życiowej. Ich celem było nie 
tylko utrwalanie tożsamości narodowo-religijnej ale również wdrażanie 
do przyjmowania postaw empatii i altruizmu. Widoczne to było na przy-
kład w szkole w podhalańskiej Wróblówce. W grudniu 1922 roku dzięki 
dużemu zaangażowaniu dzieci i rodziców w przygotowanie kostiumów 
i dekoracji odegrano w tej placówce po raz pierwszy spektakl o treści re-
ligijnej. Przedstawienie tak ożywiło ludzi, że nawet staruszkowie i cho-
rzy o kulach ciągnęli do szkoły, aby zobaczyć św. Mikołaja i Aniołów151. 

150 ANK r., O/III., Kr. Sz. im. J. Dietla, Kraków 1885–1938, rkps 74, bs.; ANKr., 
O/III., Kr. Sz. im. św. Scholastyki, Kraków 1914–1941, rkps 76, bs.

151 ANK r., Kronika Szkoły Filialnej we Wróblówce pow. Nowy Targ z księgą inwen-
tarzową 1889–1937 (Kr. Sz. Fil., Wróblówka 1889–1937), rkps 140, s. 55. Podobne uro-
czystości świąteczne organizowano m.in. w szkołach im. J. Dietla w Krakowie, w Krzy-
żowej pow. żywiecki, w Poroninie i w Tarnawie pow. bocheński. ANKr., O/III., Kr. Sz. 
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Dzięki wielkiemu zainteresowaniu sztukę musiano odgrywać kilkakrot-
nie w przepełnionej od widzów izbie lekcyjnej. Dochód, który przynio-
sły spektakle, przesłano do Lwowa jako ofiarę na „Ciemnego Żołnierza”. 
Przedstawienie to spełniło wiele celów: religijny, wychowawczy, charyta-
tywny i patriotyczny. Przyczyniło się też do większej integracji ludności 
góralskiej z odradzającym się państwem polskim. W styczniu 1924 roku 
młodzież szkolna i pozaszkolna skupiona w teatrze ludowym przy szkole 
w Długowoli odegrała patriotyczną sztukę pt. Szopka żołnierska. I w tym 
przypadku dochód ze spektaklu przekazano na potrzeby państwa polskie-
go za pośrednictwem starostwa powiatowego152.

Nie wszędzie jednak uroczystości te organizowano od samych począt-
ków po odzyskaniu niepodległości. Na terenie szkół województwa kie-
leckiego zaczęto je szerzej upowszechniać dopiero od początku lat 30. 
XX wieku. Zyskiwały one od razu wielkie uznanie i popularność zarówno 
w oczach uczniów, jak i dorosłych. Potwierdza ten fakt przykład organiza-
cji choinki w niewielkiej szkole w Postronnej pow. sandomierski 1 stycz-
nia 1935 roku. Po zapaleniu świeczek na choince dzieci wpadły w zachwyt, 
gdyż większość z nich nigdy nie widziała choinki, a bardzo mało widziało 
palące się zimne ognie153. 

Bardziej interesujący i rozbudowany scenariusz miały uroczystości 
choinkowe w tej szkole 1 stycznia 1939 roku. Uroczystość rozpoczęto 
od przemówienia nauczyciela i księdza proboszcza z pobliskiej Koprzyw-
nicy. Po odśpiewaniu kolęd i recytacji zbioru wierszy pt. Przy choince ode-
grano trzy krótkie spektakle o tytułach: Boże drzewko, Pasterze i Przy cho-
ince. W sztukach zgodnie z polska tradycją wystąpiły popularne w takich 
przedstawieniach postaci, jak: św. Mikołaj, Twardowski, Żyd, anioł, dia-
beł, dziad, baba itp. O wielkim zainteresowaniu i znaczeniu dla lokalnych 
społeczności takich uroczystości świadczą następujące słowa zamieszczo-

im. J. Dietla, Kraków 1885–1938, rkps 74, bs.; ANKr., O/III., Kronika Szkoły Ludowej 
2-klasowej w Krzyżowej 1906–1939 (Kr. Sz. L. 2-kl., Krzyżowa 1906–1939), rkps 93, 
bs.; ANKr., O/NT – Sp., Kronika szkolna Szkoły w Poroninie 1877–1928 (Kr. sz., Poro-
nin 1877–1928), rkps 14, s. 141; ANKr., O/Bch., Kr. sz. 1928–1949, P. Sz. P., Tarnawa, 
rkps 1, s. 89. 

152 A PKie., O/St., Kr. Sz. P., Długowola 1913–1942, rkps 53, s. 3.
153 A PKie., O/Sa., Kr. Sz. P. 1934–1944, P. Sz. P., Postronna, rkps 1, s. 4, 5. 
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ne w kronice szkolnej: Przez ciekawość wchodzili jedni drugim na głowy. 
Dopiero sufit kładł kres dalszemu wyłażeniu w górę. Klasa, która przed roz-
poczęciem uroczystości miała temperaturę –4oC – przy tłoku podniosła tem-
peraturę w ciągu pół godziny do 25oC154. 

W miejscowościach, które w większym stopniu zamieszkiwały mniej-
szości narodowe, w scenariusze obchodów starano się wplatać elementy 
wychowania religijnego i estetycznego w celu pełnej integracji uczniów, 
ich rodziców i miejscowej ludności z polską szkołą. Przykładem była or-
ganizacja choinki w szkole w Szalowej pow. gorlicki (z większym procen-
tem uczniów pochodzenia łemkowskiego) w 1932 roku. Na uroczystość 
zaproszono miejscową ludność reprezentującą różne wyznania: katolików, 
grekokatolików i prawosławnych. W przyjazny i świąteczny nastrój wpro-
wadzało przemówienie Święto miłości i zgody oraz wzajemne życzenia 
połączone z łamaniem się opłatkiem. Później uczniowie recytowali wier-
sze: U żłóbka, Do choinki i Boże drzewko oraz odegrali obrazki scenicz-
ne: Przybieżeli do Betlejem, Kolędnicy z gwiazdą i Śmierć Heroda. Przerwy 
między recytacjami i wystawianymi sztukami wykorzystywano do wspól-
nego kolędowania. Integrowanie się uczestników tej uroczystości zakoń-
czyły gry i zabawy towarzyskie155. 

W przygotowaniu wszelkich uroczystości polecano wykorzystywa-
nie materiałów i wyrobów pochodzących z krajowej wytwórczości w celu 
wspierania rodzimej przedsiębiorczości. Taka działalność prowadzona 
była między innymi w szkołach w Bidzinach i Wiązownicy Kolonii pow. 
opatowski. W 1932 roku kierownik szkoły w Bidzinach w czasie konfe-
rencji Rady Pedagogicznej wystosował do uczniów i nauczycieli zalecenie, 
iż w przygotowaniach wspólnej choinki pożądane jest zwrócenie uwagi, 

154  Ibidem, s. 24.
155 A . Sz. Kr. Sz. P., Szalowa 1925–1945, rkps bn., bs. Z kolei w 1932 r. w czasie po-

dobnej uroczystości starsi uczniowie gościli swoich młodszych kolegów herbatą i ka-
napkami. Przyjaźń między uczniami i opiekuńczość w stosunku do młodszych kole-
gów stanowiły ważny element wychowawczy polskiej szkoły. ANK., O/III., Kr. Sz., 
Olkusz 1926–1938, rkps 110, bs. W podobnym klimacie przebiegały takie uroczystości 
w szkołach w Nawojowej i Woli Kurowskiej. A. Sz. Kr. Sz. P., Nawojowa 1918–1939, rkps 
bn., bs.; ANKr., O/III., Kronika Szkoły w Woli Kurowskiej 1909–1951 (Kr. Sz., Wola Ku-
rowska 1909–1951), rkps 138, bs.
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aby wszystkie zabawki choinkowe były z wyrobów krajowych156. Podobna 
sytuacja miała miejsce w styczniu 1939 roku w Wiązownicy Kolonii. Mło-
dzież poza przygotowaniem i realizacją okolicznościowego programu ar-
tystycznego zobowiązana była w czasie odbywanych zajęć praktycznych 
w szkole sama wykonać serwetki pod herbatę. 

Organizowanie corocznie zdobywających sobie coraz większą popu-
larność jasełek służyło również prowadzonej przez polską szkołę dzia-
łalności charytatywnej mającej na celu zaspokojenie potrzeb ludności 
i państwa. W przypadku wystawionych 1 stycznia 1932 roku jasełek w Bi-
dzinach koszty kostiumów i wykonanej szopki pokryli w całości rodzice 
uczniów miejscowej szkoły. Z przedstawienia osiągnięto dochód w wy-
sokości 31 zł, z czego połowa została przyznana przez komitet przedsta-
wienia dla dwojga najbiedniejszych dzieci w miejscowej szkole, a dru-
ga połowa za pośrednictwem Redakcji „Płomyka” dla głodujących dzieci 
w Warszawie157. 

Podobną pomoc starano się zapewnić dzieciom wywodzącym się 
z ubogich rodzin w czasie Świąt Wielkanocnych. Była to wewnątrzszkolna 
akcja charytatywna na tzw. święcone. Akcję taką w szkole nr 1 w Ostrow-
cu w 1938 roku prowadzili nauczyciele zachęcający młodzież z bogatszych 
rodzin, aby przynosiła cukier i jajka dla najbiedniejszych kolegów. Do-
starczaniem mąki dla ich rodziców zajmował się z kolei Komitet Miej-
ski. Dzięki tym staraniom, jak głosi zapis w kronice: Będą mieli placek 
na święta158. 

Szerszą działalność charytatywną wychodzącą naprzeciw bieżącym 
potrzebom państwa czy wojska prowadzono w wielu szkołach miejskich. 
Interesującą akcją krzewiącą i podtrzymującą tradycje religijne i narodo-
we była wystawa choinek regionalnych połączona z koncertem starych 
kolęd i pastorałek zorganizowana przez szkoły sądeckie w styczniu 1937 
roku. Udział w tym przedsięwzięciu brał między innymi chór mieszany 
ze szkoły im. J. Kochanowskiego, wykonując 19 kolęd przy akompania-

156 A PKie., O/Sa., Ks. pr. 1924–1934 [prot. 15 XI 1932], P. Sz. P., Bidziny, rkps 4, 
s. 112.

157 A PKie., O/Sa., Kr. Sz. L. 1932–1945, P. Sz. P., Bidziny, rkps 2, s. 31.
158 A PKie., O/St., Ks. pr. RP. 1934–1946 [prot. 31 I 1938], Sz. P. nr 1(6), Ostrowiec, 

rkps 1, s. 124.
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mencie orkiestry 1 Pułku Strzelców Podhalańskich. Oprócz tego szkoły 
przygotowały różne widowiska regionalne z pokazem tańców ludowych, 
obrzędów bożonarodzeniowych i wystawą choinek. Spora frekwencja 
miejscowej ludności potwierdziła duże zainteresowanie kulturą regional-
ną, religijną i narodową wśród społeczności miejskiej. Dochód uzyskany 
z omówionych imprez przeznaczono na pomoc dla TPBPSP159.

W szkole im. K. Hoffmanowej w Tarnowie starano się pamiętać w cza-
sie świąt także i o tych, którzy stali na straży wolności i bezpieczeństwa 
państwa polskiego. W latach 30. XX wieku Koło Polskiego Białego Krzy-
ża (PBK) działające w tej szkole na święta Bożego Narodzenia przesyła-
ło ozdoby choinkowe do żołnierskich świetlic160. Uroczystości propagują-
ce tradycję religijną i regionalną wpływały znacząco na postawy moralne 
i obywatelskie lokalnych społeczności.

Działalność kulturalno-oświatowa służyła w tym czasie utrwalaniu 
tożsamości narodowej i budowaniu postaw patriotycznych. Wystawiane 
w czasie uroczystości przedstawienia, wieczory kolęd i inne akcje przyj-
mowały również charakter charytatywny, a uzyskane z nich dochody 
przeznaczano też na cele środowiska, na przykład na wsparcie dla Stra-
ży Pożarnej, chorych i ubogich dzieci oraz zakup książek do bibliotek 
i pomocy dydaktycznych dla szkoły. Widoczne wsparcie dla lokalnych 
przedsięwzięć mobilizowało też środowisko szkolne do dalszych huma-
nitarnych postaw i działań. Celem tych uroczystości było kształtowanie 
wrażliwości na potrzeby i trudną sytuację innych ludzi i własnego pań-
stwa. Upowszechnianiu i utrwalaniu wartości propagowanych w sce-
nariuszach imprez sprzyjało zainteresowaniu nimi ze strony młodzieży 
i dorosłych. W wielu mniejszych miejscowościach były jedyną rozrywką 
kulturalno-oświatową dla lokalnego środowiska161. 

Ewolucja modelu wychowawczego po 1926 roku spowodowała pewne 
zmiany w scenariuszach akademii i innych imprez. Dotyczyło to głów-
nie treści wierszy, pieśni i przedstawień. Kładziono w nich nacisk przede 
wszystkim na przywiązanie do swojej miejscowości (małej ojczyzny), 

159 A . Sz., Kr. Sz. P. nr 3 im. J. Kochanowskiego, Nowy Sącz 1918–1939, rkps bn., bs.
160 ANK r., O/T., Kr. Sz. 1915–1948, Sz. P. im. k. Hoffmanowej, Tarnów, rkps 8, s. 68.
161  E. Jusko, A. Niedojadło, Uroczystości w szkołach…, s. 185, 187. 
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domu rodzinnego, szacunek dla matki i rodziny, pracy na wsi i w mieście 
oraz obronność kraju.

Poza uroczystym początkiem i  zakończeniem roku szkolnego 
do najważniejszych wydarzeń i uroczystości należały wówczas: odda-
wanie do użytku i poświęcenie izb, budynków i boisk szkolnych, sztan-
daru szkolnego i organizacji szkolnych, Święto Lasu, nadawanie imie-
nia patrona szkołom, świętowanie okrągłych rocznic powstania szkół, 
imieniny, jubileusze lat pracy, pogrzeby nauczycieli i kierowników szkół, 
niesienie pomocy dzieciom dotkniętych kataklizmem powodzi w 1936 
roku, charytatywne spektakle i zabawy ludowe, roztaczanie opieki nad 
ludźmi chorymi i więźniami, upowszechnianie opieki nad zwierzęta-
mi, akcja niszczenia pędraków (chrabąszczy) i tępienia chwastów, ucze-
nie wykonywania odpowiedzialnie dobrej jakości pracy przez dbanie 
i pielęgnację ogrodów szkolnych, Święto Pieśni i Sportu, koresponden-
cja z dziećmi polskich emigrantów w celu podtrzymywania ich polskiej 
tożsamości.

Interesujący przebieg miało na przykład rozpoczęcie roku szkolnego 
w szkole im. K. Brodzińskiego w Tarnowie 3 września 1936 roku. Mło-
dzież uczestniczyła w uroczystym nabożeństwie, a w następnym dniu 
kierownik szkoły w swoim przemówieniu życzył uczniom sukcesów 
w nauce, kończąc swoje wystąpienie manifestacyjnym i powszechnie uży-
wanym wówczas okrzykiem: na cześć Najjaśniejszej Rzeczypospolitej i jej 
Prezydenta162.

Bardziej rozbudowane scenariusze towarzyszyły głównie uroczysto-
ściom kończącym rok szkolny. Przykładem mogą być obchody zakoń-
czenia roku szkolnego w 1937 roku w Ostrowcu. Przebieg obchodów 
podzielono na trzy części: defiladę dzieci przed ich rodzicami, popi-
sy gimnastyczne uczniów i powitanie przybyłych rodziców przez jedno 
ze starszych dzieci. W części popisowej chór szkolny wykonał kilka pie-
śni okolicznościowych i patriotycznych, recytowano wiersze, miał miej-
sce pokaz tańców ludowych i przedstawiono obrazek sceniczny pt. Wio-
sna nadchodzi oraz baśń sceniczną Taniec kwiatów. Na koniec uczniowie 
kończący szkołę żegnali w niej młodzież pozostającą w cyklu naucza-

162 ANK r., O/T., Kr. Sz. L. im. K. Brodzińskiego, Tarnów 1924–1948, rkps 1 s. 44.
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nia. Przemówienie kierownika szkoły i rozdanie świadectw zakończyło 
tę uroczystość163. 

W Niskowej pow. nowosądecki 29 czerwca 1926 roku zakończenie za-
jęć przebiegało pod znakiem akcentów patriotycznych, religijnych i mo-
tywujących do nauki. Szkoła dbała również o dobry wizerunek własny 
w środowisku lokalnym. Ważna w tym kontekście była forma pożegna-
nia dwójki najlepszych uczniów odchodzących ze szkoły: Weroniki Ku-
zakówny i Jana Mordarskiego, którzy szkołę tutejszą ukończyli chlubnie – 
zalecając im, aby nadal byli pod każdym względem wzorem dla innych, aby 
na tym poziomie utrzymywali się, kiedy nawet oczy moje nie będą na nich 
zwrócone164. Ci uczniowie otrzymali nagrody książkowe, a następnych 10 
uczniów wyróżniających się w nauce obdarowano obrazkami.

Wszelkiego rodzaju nagrody i stypendia nie tylko budowały pozytyw-
ny wizerunek szkoły, ale wpływały motywująco na chęci do nauki u in-
nych uczniów. W szkole nr 13 w Częstochowie przyznawano uczniom 
osiągającym bardzo dobre wyniki w nauce, zachowaniu i pracy społecz-
nej w szkole stypendium im. Marszałka Józefa Piłsudskiego. Ważną za-
sadą w tej szkole było, iż w pierwszej kolejności brano pod uwagę dzieci 
poszkodowane przez los. W 1935 roku to stypendium przyznano uczen-
nicy będącej sierotą, Idessie Kilsztajn z Oddziału VII. Otrzymała je w for-
mie z góry opłaconego czesnego na kontynuowanie nauki w Seminarium 
Ochroniarskim na rok szkolny 1935/1936165. 

Interesujący i integrujący uczniów przebieg miało zakończenia roku 
szkolnego w Gładyszowie pow. gorlicki, gdzie duży procent uczniów sta-
nowiły dzieci pochodzenia łemkowskiego. 28 czerwca 1928 roku w sce-
nariuszu uroczystości znalazło się przemówienie kierownika, recytacje 

163 A PKie., O/St., Ks. pr. RP. 1934–1946 [prot. 2 V 1937], Sz. P. nr 1, Ostrowiec, 
rkps 1, s. 98–99. W 1927 r. w szkole w Opocznie uroczystość uświetnił występ trzech 
chórów oraz wystawa robótek i rysunków uczniów. APKie., Ks. i konf. 1924–1931 [prot. 
31 V 1927], Sz. P. nr 2. im. W. Jagiełły, Opoczno, rkps 32, s. 45. W 1926 r. w szkole 
w Krzcinie recytowano np. Ojczyznę M. Konopnickiej i Z daleka L. Rydla. APKie., O/Sa., 
Kr. sz. 1925–1956, P. Sz. P., Krzcin, rkps 1, s. 7. 

164 ANK r., O/III., Kronika Szkoły Ludowej w Niskowej 1908–1952 (Kr. Sz. L., Ni-
skowa 1908–1952), rkps 105, bs. 

165 A PCz., Ks. pr. RP. 1930–1935 [prot. 13 VI 1935], P. Sz. P. nr 13, Częstochowa, 
rkps 16, s. 209.
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wierszy, śpiewy solowe, dwu- i trzy-głosowe oraz ćwiczenia gimnastycz-
ne dziewcząt z chorągiewkami i chłopców z toporkami. Uroczystość koń-
czyła pieśń łemkowska Mnohaja lita adresowana do nauczycieli, rodziców 
i wszystkich wspierających szkołę. Rodzice mogli również oglądnąć wysta-
wę osiągnięć ich dzieci w postaci prac pisemnych, rysunków, robót ręcz-
nych chłopców i robót kobiecych, co zdaniem grona nauczycielskiego wpły-
nęło na lepszą frekwencję i wzbudziło wśród ludności uznanie dla szkoły166. 

Bardzo korzystne dla szkół było wsparcie materialne ze strony róż-
nych instytucji, przedsiębiorstw produkcyjnych, ziemian, a głównie woj-
ska polskiego. To ostatnie wyrabiało szacunek i szczególnie pozytywny 
wizerunek oraz przywiązanie do wojska i żołnierza polskiego. W marcu 
1938 roku szkoła powszechna w Przyszowej otrzymała od Grupy Tech-
nicznej Szkoły Podchorążych Lotnictwa dar w postaci 50 zł z przeznacze-
niem na pomoce naukowe. Wspomniana szkoła razem z redakcją Pol-
skiego Radia ufundowały materiał na oprawę książek w bibliotece szkoły 
w Przyszowej167. Nagradzanie uczniów na koniec roku szkolnego przyno-
siło w perspektywie czasowej wymierne efekty zarówno w zakresie pod-
noszenia frekwencji, jak i poprawy wyników w nauczaniu. Kończącym 
szkołę uczniom starano się przypomnieć o zajmowaniu w życiu postaw, 
które im zaszczepiano i krzewiono w ich osobowościach w okresie całej 
ich edukacji w szkole powszechnej. 

Z drugiej strony to również młodzież polskich szkół starała się na róż-
ne sposoby przypominać młodzieży o polskich korzeniach mieszkającej 
za granicą o ich tożsamości narodowej. W 1927 roku uczennice ze szko-
ły im. T. Kościuszki w Radomiu wykonały i przesłały zabawki choinko-
we dla dzieci polskich emigrantów we Francji. Podtrzymywanie żywych 
kontaktów służyło nie tylko wzmacnianiu więzów z rodakami za granicą, 
ale głównie utrwalaniu w ich świadomości tradycji religijno-narodowych. 
Takie gesty polskiej młodzieży spotykały się z dużym uznaniem i zadowo-
leniem ze strony polskiej emigracji168. 

166 A . Sz. Kronika Szkoły Podstawowej w Gładyszowie 1892–1939 (Kr. Sz. P., Głady-
szów 1892–1939), rkps bn., bs. 

167 A . Sz. Sz. P., Przyszowa 1914–1945, rkps bn., bs.
168 A PR., Pr. RP. 1916–1933 [prot. 31 XII 1927], Sz. P. Ż. im. T. Kościuszki, Radom, 

rkps 2, s. 18.
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W wielu szkołach starano się wyjaśnić zagrożenie ze strony ZSRR 
i jego ideologii komunistycznej dla państwa polskiego oraz chronić oby-
wateli przed tym niebezpiecznym dla świata totalitaryzmem. Przykładem 
takiej postawy może być szkoła w Przybysławicach pow. tarnowski. 13, 15 
i 17 lutego 1937 roku młodzież szkolna i pozaszkolna odegrała dramat pt. 
Droga śmierci. Przedstawienie pokazywało dramatyczne skutki wprowa-
dzenia komunizmu, wywłaszczenia i kolektywizacji chłopów na ziemiach 
polskich kresów wschodnich wcielonych po 1918 roku do ekspansywnego 
ZSRR. Spektaklom towarzyszyła wysoka frekwencja miejscowej ludności, 
a dochód z nich uzyskany przeznaczono na zakup drzewek owocowych. 
Wystawiona sztuka miała przede wszystkim stanowić ostrzeżenie dla lud-
ności przed komunistycznym totalitaryzmem przenikającym do Polski 
z ZSRR169. 

Jedną z ważnych kwestii dla uczniów, ich rodziców oraz lokalnych 
społeczności była poprawa jakości procesu dydaktyczno-wychowawczego 
dzięki powstawaniu nowych izb lekcyjnych oraz całych budynków szkol-
nych. Przykładem była szkoła w Kluczach. 1 grudnia 1929 roku poświęce-
nia budynku dokonał proboszcz olkuskiej parafii, ks. Paweł Tucharz. Ran-
gę uroczystości podnosiła obecność ważnych osobistości, między innymi 
inspektora szkolnego Józefa Karaszkiewicza, wójta gminy Bolesław, wielu 
delegacji, przedstawicieli instytucji rządowych i samorządowych Olkusza, 
dyrekcji Papierni i Cementowni oraz szeregu gości zamiejscowych, którzy 
po części artystycznej wpisali się do księgi pamiątkowej170.

Podobne uroczystości towarzyszyły oddaniu i poświęceniu nowego 
budynku dla szkoły im. K. Hoffmanowej w Tarnowie. Prezesem stowarzy-
szenia patronującego budowie tej szkoły był ks. Władysław Mierzejewski, 
któremu przypadło w udziale wygłoszenie interesującego przemówienia 
na temat roli i znaczenia oświaty dla młodego pokolenia. Następnie do-
konał poświęcenia nowych sal i krzyży, które w nich powieszono. Kolejni 
mówcy, inspektor szkolny Henryk Zahaczewski, przedstawiciele samorzą-
du miejskiego i kierowniczka szkoły Janina Stapfówna, zwrócili szczegól-

169 ANK r., O/T., Kr. Sz. 1898–1993, Sz. P. im. W. Broniewskiego, Przybysławice, 
rkps 13, s. 21.

170 A . Sz. Kr. Sz. 4-kl. P. Sz. P., Klucze, rkps bn, bs.; E. Juśko, A. Niedojadło, Uroczy-
stości w szkołach…, s. 193. 
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ną uwagę na ogrom wysiłku, jaki włożono, i wsparcia finansowego płyną-
cego od samorządu Tarnowa, TBPSP i rodziców, aby zapewnić młodzieży 
dobre warunki pracy w szkole. Dekoracja godłem państwowym pierw-
szej sali lekcyjnej przypadła w udziale inspektorowi szkolnemu. Do de-
koracji następnych izb lekcyjnych portretami prezydenta I. Mościckiego, 
marszałka J. Piłsudskiego i patronki szkoły K. Hoffmanowej przystąpi-
ła kierowniczka tej szkoły. Jak zauważono w kronice, szkołę przekazywa-
no młodzieży z nadzieją, że uszanować potrafi trud swoich rodziców, któ-
rzy nie szczędzili swoich sił i pieniędzy, by wyrwać ją z ciemnych, niskich 
i zagrzybionych izb starej szkoły, do lśniących czystością i widnych klas 
nowych171.

Ważnymi uroczystościami mającymi budzić szacunek u młodego po-
kolenia były: nadanie i poświęcenie sztandarów szkolnych i organizacji 
młodzieżowych. Prestiż i znaczenie tych imprez podnosił wyraźnie udział 
w nich przedstawicieli władz miejskich, powiatowych oraz urzędników 
reprezentujących MWRiOP. 29 września 1928 roku miało miejsce nada-
nie sztandaru szkole im. K. Brodzińskiego w Tarnowie. Poprzedziło je od 
nabożeństwa w kościele katedralnym z podniosłą w treści homilią i po-
święceniem sztandaru przez ks. proboszcza, Karola Mazura. Dalszą część 
uroczystości przeniesiono do budynku szkolnego, w którym przystąpio-
no do wbijania gwoździ do przekazanego sztandaru. Najpierw czynność 
tę wykonywali między innymi: starosta tarnowski – dr Julian Marossonyi, 
burmistrz Tarnowa – Julian Kryplewski, radca ministerialny z Warszawy 
– Tomasz Serafin, inspektor szkolny m.st. Warszawy – Karol Kostelecki, 
inspektor szkolny powiatu tarnowskiego – Stefan Mucha, prezes ogniska 
nauczycielskiego w Tarnowie – Jan Figiel, ks. J. Chrząszcz w zastępstwie 
dyrektora I Seminarium Nauczycielskiego w Tarnowie. Następnie do wbi-
jania gwoździ przystąpiło miejscowe nauczycielstwo i reprezentacje 
uczniów z każdego oddziału szkoły. Po zakończeniu tego obrzędu sztan-

171 ANK r., O/T., Kr. sz. 1915–1948, Sz. P. im. K. Hoffmanowej, Tarnów, rkps 8, s. 31. 
A. Niedojadło, Wychowanie narodowe…, s. 177; P. Jaworski, E. Juśko, A. Niedojadło, 
Działalność charytatywna…, s. 101. Podobną rangę starano się nadać takiej uroczysto-
ści w mniejszej szkole w Jakubkowicach pow. nowosądecki. 11 listopada 1931 r. wzięli 
w niej udział m.in.: starosta sądecki i inspektor powiatowy ds. szkolnictwa. K. Krochmal, 
Szkoła w Jakubkowicach w dwudziestoleciu międzywojennym, mps w Archiwum Szkoły.
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dar przekazano w ręce chorążego. Dalszą część uroczystości uświetniono 
licznymi przemówieniami, recytacjami wierszy i śpiewem patriotycznych 
pieśni. Materiały na sztandar uzyskano z dobrowolnych datków uczniów 
i grona pedagogicznego tej szkoły (zebrano 1000 zł), a nieodpłatnym wy-
konaniem zajęła się nauczycielka szkoły żeńskiej im. M. Konopnickiej – 
Karolina Kocyanowa. Był to prawdopodobnie pierwszy sztandar ufundo-
wany i poświęcony dla szkoły zarówno w mieście, jak i w powiecie172. 

Wydarzeniem o charakterze patriotycznym był osobliwy dar, jaki 
otrzymała od byłego legionisty Michała Biedronia szkoła w Przyszowej 
pow. limanowski 16 grudnia 1937 roku szkoła. Była to metalowa lanca 
zdobyta na oddziale kozackim przez legionistów I Brygady w okolicach 
niedalekiej miejscowości Stronie w dniu, w którym brygadier J. Piłsudski 
przebywał w nocy na kwaterze ówczesnego proboszcz, ks. Macieja Ko-
saczyńskiego. Jako pamiątka historyczna miała być jednym z symbolicz-
nych elementów dla przyszłego sztandaru szkolnego173. 

Rzadziej spotykane, ale również ważne i entuzjastycznie świętowa-
ne były nadania i poświęcenia sztandarów dla organizacji młodzieżo-
wych. 11 listopada 1937 roku w szkole w Czarnym Dunajcu połączono 
tę uroczystość z obchodami 19. rocznicy odzyskania niepodległości przez 
Polskę. Poświęcany sztandar dla szkolnego koła PCK miał umieszczony 
z jednej strony napis Koło młodzieży PCK w Czarnym Dunajcu, a z dru-
giej Miłuj bliźniego. Jego koszt został pokryty z dobrowolnych datków pie-
niężnych rodziców i dzieci zbieranych w dniu uroczystości174. 

Inaczej kwestie pozyskania sztandaru próbowano rozwiązać w szkole 
w Poroninie. W roku szkolnym 1928/1929 młodzież odegrała trzykrotnie 
jasełka, z których dochód w wysokości 80 zł w połowie przekazano na po-
trzeby szkolnej biblioteki, a w połowie na zakup w przyszłości sztandaru 
dla uczniów skupionych w Krucjacie Eucharystycznej175.

172 ANK r., Kr. Sz. L. im. K. Brodzińskiego, Tarnów 1924–1948, rkps 1, s. 19; E. Juśko, 
A. Niedojadło, Uroczystości w szkołach…, 193–194.

173 A . Sz., Kr. Sz. P., Przyszowa 1914–1945, rkps bn., bs. 
174 ANK r., O/III., Kr. Sz. P. im. ks. Kmietowicza i Andrusikiewicza, Czarny Dunajec 

1890–1944, rkps 54, s. 158; E. Juśko, A. Niedojadło, Uroczystości w szkołach…, s. 195.
175 ANK r., O/NT – Sp., Kr. Sz., Poronin 1877–1928, rkps 14, s. 106; P. Jaworski, 

E. Juśko, A. Niedojadło, Działalność charytatywna…, s. 97.
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Budzić szacunek dla pracy grona pedagogicznego miało świętowanie 
długoletniej pracy nauczycieli, ich imienin oraz udział w uroczystościach 
pogrzebowych nauczycieli i kierowników szkół. Przykładem były obcho-
dy uczczenia imienia patrona szkoły w placówce im. J. Dietla w Krakowie. 
30 października 1937 roku uczniowie szkoły przeszli na Cmentarz Rako-
wicki, na którym złożyli wieńce, kwiaty i zapalili świece na grobie swoje-
go patrona, byłego kierownika szkoły Grzybały oraz na grobach polskich 
żołnierzy poległych w czasie I wojny światowej. Na koniec złożono rów-
nież kwiaty na płycie Grobu Nieznanego Żołnierza176. Uroczystość prze-
biegała w atmosferze nacechowanej mocnymi akcentami narodowymi 
i patriotycznymi. 

Wyrazem szacunku dla nauczycieli i polskiej szkoły były uroczystości 
pogrzebowe zmarłych pedagogów. Jednym z przykładów był pogrzeb kie-
rownika szkoły w Iwkowej pow. brzeski. W 1928 roku obrzęd pochówku 
odbył się przy licznej frekwencji miejscowej ludności, młodzieży szkolnej 
i zamiejscowego nauczycielstwa, władz samorządowych i szkolnych. Przy-
byli na pogrzeb chcieli oddać hołd i wyrazić w ten sposób swą wdzięcz-
ność za pracę zmarłego w Kółku Rolniczym, Kasie Stefczyka oraz działal-
ność oświatowo-kulturalną dla swej miejscowości. Świadczy o tym zapis 
w kronice szkolnej: Jako Nauczyciel – wychowawca i kierownik szkoły po-
zostawia po sobie najmilsze wspomnienia wśród całego otoczenia177.

Praktyczne efekty wychowawcze i pożytek dla ludności przynosiło 
Święto Lasu łączone niekiedy ze świętem sadzenia drzew. W południo-
wych powiatach województwa krakowskiego występowało też pod na-
zwą Święta Lasu i Gór lub Święta Lasu i Majówek. Zostało ono urzędo-
wo wprowadzono w 1933 roku. Okólnik inspektora szkolnego z Radomia 
z kwietnia 1934 roku wyraźnie wskazywał jego cel, jakim było uświado-
mienie społeczeństwa, szczególnie młodzieży szkolnej, o niespożytych war-
tościach lasu dla kultury duchowej, fizycznej i materialnej kraju, naucze-
nie ogółu obywateli konieczności opieki, ochrony i szanowania lasu i drzew, 

176 ANK r., O/III., Kr. Sz. im. J. Dietla, Kraków 1885–1938, rkps 74, bs.; E. Juśko, 
A. Niedojadło, Uroczystości w szkołach…, s. 195.

177 A . Sz. Kronika 4-klasowej Szkoły w Iwkowej 1915–1939 (Kr. 4-kl. Sz., Iwkowa 
1915–1939), rkps bn., bs.; A. Niedojadło, Wychowanie narodowe…, s. 179.
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przeprowadzanie i propagandę akcji obsadzania drzewami dróg, osiedli itp., 
zalesianie nieużytków178. 

Materiał propagandowy na obchody oraz do odczytów i pogadanek 
placówki otrzymywały od władz szkolnych. W tym dniu uczniów zabie-
rano do lasu, na terenie którego omawiano cel i sens tego święta. Ob-
chodom towarzyszyła recytacja wierszy i wykonanie pieśni zarówno oko-
licznościowych, jak i patriotycznych. Często święto to obchodzone było 
manifestacyjnie aż do chwili wybuchu II wojny światowej. Służyło po-
stępowi gospodarczemu i większemu uświadomieniu lokalnych społecz-
ności o korzyściach płynących z sadzenia zarówno drzew owocowych, 
jak i innych. Świadczą o tym przykłady ze szkół w Pilźnie, Bidzinach 
i Borzęcinie.

28 kwietnia 1928 roku uczniowie szkoły im. W. Jagiełły w Pilźnie bra-
li udział w nabożeństwie, po zakończeniu którego ks. dziekan Florian 
Moryl poświęcił przygotowane drzewka do sadzenia. Zainteresowanie 
wśród mieszkańców wzbudzał sam fakt, że ważniejsze fragmenty tej uro-
czystości zostały upamiętnione na filmie wykonanym dla Polonii amery-
kańskiej materialnie wspierającej tę szkołę. Pomysłodawcą i twórcą filmy 
był redaktor Kantor współredagujący „Gazetę Polską w Chicago”179. Uro-
czystość wykorzystano zatem również w celach promocyjno-propagando-
wych dla rodaków mieszkających w Stanach Zjednoczonych.

W 1932 roku w szkole w Bidzinach święto sadzenia drzew starano się 
wykorzystać dla osiągnięcia postępu i korzyści dla regionu. Potwierdze-
niem tego była uchwała Rady Pedagogicznej szkoły w tej miejscowości 
zalecająca, aby dzieci zasadziły na gruncie szkolnym drzewka morwowe 
i otoczyły je troskliwą opieką, a przez to przyczyniły się do krzewienia je-
dwabnictwa w danej okolicy180. 

W szkole w Borzęcinie przyjęto z kolei kierunek sadzenia drzew 
owocowych. Już w pierwszych dniach listopada 1937 roku posadzono 
je w liczbie 529 sztuk. W swoim zapisie wyraźnie to podkreślił autor re-
dagujący kronikę szkolną: wpływ szkoły na podniesienie sadownictwa jest 

178 A PR., Sz. P., Jastrzębia, Kor. i mat. dot. szk. 1933–1936, rkps 9, s. 48.
179 ANK r., O/T., Kr i ks. wiz. 1915–1954, Sz. P. im. W. Jagiełły, Pilzno, rkps 6, s. 83.
180 A PKie., O/Sa., Ks. pr. 1924–1934 [prot. 15 IV 1932], P. Sz. P., Bidziny, rkps 4, 

s. 104; A. Niedojadło, Wychowanie narodowe…, s. 180.
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bardzo widoczny. Prawie każde dziecko szkolne z klas wyższych założyło 
u siebie szkółkę drzew owocowych181.

Znaczący wpływ na poznanie i przywiązanie do własnego regionu, 
kultywowanie jego tradycji, obyczaju i stroju regionalnego oraz budowa-
nie dobrego zdrowia fizycznego miały: Święto Pieśni, Święto Sportu lub 
połączone w jedno Święto Pieśni i Sportu. W 1938 roku w regionalnym 
Święcie Pieśni w Łapszach Niżnych na Spiszu wzięły udział dzieci ze szkół 
pow. nowotarskiego. Każda szkoła prezentowała własny program regio-
nalny. Dzięki tej imprezie dzieci mogły zobaczyć różnorodność strojów 
ludowych mieszkańców Podhala, wiele widowisk o charakterze regional-
nym i usłyszeć całą gamę pieśni góralskich. To ważne wydarzenie w inte-
resujący sposób ocenił autor kroniki szkolnej: Święto Pieśni było najwspa-
nialszym widowiskiem całego Podhala uzewnętrzniającym się w śpiewie 
i tańcu182. Ten góralski folklor ludowy był częścią bogactwa polskiej kul-
tury narodowej.

Interesujący przebieg miało również w 1930 roku Święto Pieśni, 
a w 1932 roku Święto Pieśni i Sportu w szkole w Mnikowie pow. wielic-
ki. W trakcie pierwszej uroczystości miejscowa szkoła zaprezentowała frag-
ment sztuki pt. Kościuszko pod Racławicami, a przybyła młodzież z innych 
szkół wykonała różne pieśni śpiewane na trzy głosy. Dwa lata później obok 
palcówki w Mnikowie w śpiewie i sporcie rywalizowały szkoły z Czerwo-
nego Prądnika i Prokocimia. Oprócz zaproszonych jako goście nauczycieli 
z Wieliczki przybyli też przedstawiciele władz wojewódzkich, powiatowych 
i fundatorzy nagród dla zwycięzców w zawodach sportowych183. W rywali-
zacji sportowej uczniowie każdej ze szkół starali się pokazać z jak najlepszej 
strony na tle zawodników placówek z innych miejscowości. W realizowa-
nych scenariuszach przykładano dużą wagę do eksponowania elementów 
narodowych i patriotycznych oraz do uczestnictwa w tych uroczystościach 
władz samorządowych szkolnych i wojewódzkich. 

181 ANK r. O/Bch., Hist. Sz. L., Borzęcin 1878–1969, Sz. P. L., Borzęcin, rkps 1, s. 78; 
E. Juśko, A. Niedojadło, Uroczystości w szkołach…, s. 198.

182 ANK r., O/III., Kr. P. 3-kl. Sz. P., Gronków 1932–1951, rkps 73. 
183 ANK r., O/III., Księga protokołów konferencji grona pedagogicznego 1927–1934 

(Ks. pr. konf. gr. ped. 1927–1934 [prot. 14 VI 1930, 26 IV 1932]), Szkoła Podstawowa 
w Mnikowie (Sz. P., Mników), rkps 105, bs.
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Wychowaniu zdrowego i cechującego się tężyzną fizyczną pokolenia 
miały służyć różnorodne ćwiczenia i zawody sportowe. Wysportowani 
i zdrowi obywatele mieli służyć państwu polskiemu zarówno w czasie po-
koju, jak i wojny. Nacisk na to kładły władze państwowe. 10 stycznia 1927 
roku pismo ministra spraw wewnętrznych skierowane do wojewodów 
wyraźnie zwracało uwagę, iż o przyszłości Rzeczypospolitej stanowić będzie 
ogół zdrowych fizycznie i moralnie obywateli i w przeświadczeniu, że pod-
niesienie rozwoju fizycznego i tężyzny moralnej stanowi konieczny warunek 
zdrowia społeczeństwa, Rząd zapowiada wprowadzenie drogą ustawy po-
wszechnego obowiązku wychowania fizycznego młodzieży obojga płci, jako 
organicznej części wychowania publicznego184. 

Praktyczne wykonanie zapowiadanej ustawy sprawdzali w czasie wi-
zytacji inspektorzy szkolni. Przykładem byli inspektorzy szkolni z pow. li-
manowskiego. Interesujące i pozytywne uwagi i spostrzeżenia odnotował 
inspektor Edward Pytlarz w szkołach w Męcinie i Gruszowcu. W pierw-
szej z nich w 1933 roku zwrócił uwagę na ważność gier i zabaw na wol-
nym powietrzu w czasie sprzyjającej pogody dla zdrowia i relaksu. Prze-
rwy śródlekcyjne wypełnione są łatwymi ćwiczeniami gimnastycznymi 
i oddechowymi. W porze letniej dzieci korzystają z kąpieli rzecznych185. 
W 1934 roku w szkole w Mszanie Dolnej docenił umiejętny dobór ćwi-
czeń śródlekcyjnych dla procesu nauczania: Wszelkie umiejętnie dobrane 
ćwiczenia cielesne, wywierają zbawienny wpływ na organizm dziecka, tak 
pod względem fizycznym jak i mentalnym – a więc wpływają pośrednio 
na jego naukę186.

Po 1926 roku dużą wagę władze szkolne przykładały we wszystkich 
szkołach OSK do umiejętności jazdy na nartach przez młodzież szkolną. 
Świadczy o tym między innymi okólnik inspektoratu szkolnego w Rado-
miu wydany 4 grudnia 1934 roku oraz zarządzenie Państwowego Urzę-
du Wychowania Fizycznego (WF) i Przysposobienia Wojskowego (PW). 
W wymienionych dokumentach zwracano uwagę na nie najlepszą pracę 

184 ANK r., O/T., Akta Miasta Tarnowa (AMT), Zarząd Miasta Tarnowa (ZMT), 
nr 1/6, s. 487.

185 ANK r., O/NS., Insp. Sz., Limanowa, Sz. P., Męcina I 1925–1973, rkps 35, s. 633.
186 ANK r., O/NS., Insp. Sz., Limanowa, Szkoła Podstawowa w Mszanie Dolnej 

1925–1965 (Sz. P., Mszana Dolna 1925–1965), rkps 44, s. 761.
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w rozpowszechnianiu jazdy na nartach wśród młodzieży, głównie w miej-
scowościach, w których występują obfite opady śniegu. W celu poprawy 
tego stanu rzeczy należało organizować specjalne kursy nauki jazdy i wy-
cieczki narciarskie. Dzięki zarządzeniom Państwowego Urzędu WFiPW 
szkoły organizujące zarówno kursy, jak i wycieczki otrzymywały pomoc 
ze strony komend obwodowych i powiatowych PW. Miały one możliwość 
wypożyczenia sprzętu narciarskiego, korzystania z warsztatów napraw-
czych i oddelegowania do nich instruktorów do przeprowadzenia szkole-
nia i kursów. Działalność taka miała mieć miejsce głównie w okresie ferii 
zimowych187.

Takiego typu zabiegi nasiliły się w szkołach powszechnych szczególnie 
w latach 30. XX wieku w kontekście kryzysu ekonomicznego i rosnącego 
zagrożenia wojennego ze strony Niemiec, zmierzając w kierunku przy-
gotowania na przyszłość dobrych pracowników i świadomych obrońców 
ojczyzny.

Zarówno wszelkim uroczystościom, jak i prawidłowemu przebiego-
wi procesu dydaktyczno-wychowawczemu miało służyć konsekwent-
ne wdrażanie uczniów do dbałości o porządek i estetykę w szkole oraz 
do zachowania czystości i higieny osobistej. Nacisk na te elementy wy-
chowawcze i ich egzekwowanie przez władze szkolne szczególnie nasi-
lił się po 1926 roku. Częste kontrole stanu higienicznego przez władze 
szkolne ukierunkowane były na sprawdzanie długości i czystości fryzur 
dziewcząt i chłopców, czystość ciała i schludność ubrania. Uczniowie pil-
nowali i dbali o czystość i porządek w salach lekcyjnych, na podwórzu, 
boisku szkolnym oraz w ustępach (sanitariatach)188. Potwierdza ten fakt 

187 A PR., Sz. P., Jastrzębia, Koresp. dot. szk. 1933–1936, rkps 9, s. 136, 168; ANKr., 
O/T., Ks. prot. m. gr. naucz. 1920–1927 [prot. 14 X 1926], Sz. P., Borusowa, rkps 1, 
s. 71, 73.

188  Budowane obowiązkowo ustępy w latach 30. XX w. potocznie nazywano „sławoj-
kami” od wprowadzenia ich decyzją ministra Felicjana Sławoja-Składkowskiego. ANKr., 
O/NS., Insp. Sz., Limanowa, Sz. P., Mszana Dolna 1924–1965, rkps 44, s. 761; ANKr., O/
NS., Insp. Sz., Limanowa, Szkoła Podstawowa w Gruszowcu 1925–1962 (Sz. P., Gruszo-
wiec 1925–1962), rkps 4, s. 243; ANKr., O/NS., Insp. Sz., Limanowa, Szkoła Podstawowa 
w Kasinie Małej I 1930–1965 (Sz. P., Kasina Mała I 1930–1965), rkps 18, s. 395; ANKr., 
O/NS., Insp. Sz., Limanowa, Szkoła Podstawowa w Świdniku 1925–1963 (Sz. P., Świd-
nik 1925–1963), rkps 86, s. 299; ANKr., O/NS., Insp. Sz., Limanowa, Szkoła Podstawo-
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wpis powizytacyjny jednego z inspektorów szkolnych: szkoła musi zatem 
ich nauczyć elementarnych zasad czystości, ładu, porządku i podstawowych 
i, ładu, porządku i podstawowych zasad higieny, wpoić w nich zamiłowanie 
i potrzebę tegoż189. 

Obok tego coraz większą wagę przywiązywano do dbałości przez 
uczniów o czystość podręczników i zeszytów szkolnych. Szczególnie 
zwracano uwagę w tej kwestii na dzieci pochodzące z najuboższych ro-
dzin miejskich i wiejskich. Częste ich kontrole miały służyć permanentnej 
poprawie dbałości o książki, zeszyty i przybory szkolne. Zabiegi o to po-
twierdzone były w zapisach powizytacyjnych, na przykład: szkoła tylko 
wtedy spełni swoje zadanie, jeżeli potrafi wdrożyć u swych wychowanków 
estetyczne formy życia codziennego – a więc dbać o wygląd zewnętrzny tak 
dzieci, jak i ich przyborów szkolnych190. 

Szereg przedsiębranych inicjatyw i akcji realizowanych było w ramach 
obowiązującego programu wychowawczego. Miały one uczulać młodzież 
na niedole i nieszczęścia innych ludzi oraz budzić empatię i zachowania 
altruistyczne. Tym samym wymiernie wpływały na kształtowanie pożą-
danych postaw i moralności nie tylko wśród dzieci szkolnych, ale i do-
rosłych. Uczniowie zatem w sposób praktyczny zajmowali się ludźmi bę-
dącymi w trudnych sytuacjach życiowych. Opiekę i troskę nad ludźmi 
chorymi oraz więźniami roztaczali uczniowie ze szkoły nr 2 w Staracho-
wicach. Zajmowali się oni zbieraniem zbędnych książek i pism, które były 
odsyłane do „Patronatu opieki nad więźniami” i do miejscowego szpitala. 
Formy i zakres pomocy dla osób chorych dzieci razem z nauczycielami 
konsultowały z lekarzem miejscowej Kasy Chorych191. Starano się rów-

wa w Młyńczyskach 1925–1962 (Sz. P., Młyńczyska 1925–1962), rkps 39, s. 250; ANKr., 
O/T., Ks. pr. m. gr naucz. 1920–1927 [prot. 14 X 1926], Sz. P., Borusowa, rkps 1, s. 71, 73.

189 ANK r., O/NS., Insp. Sz., Limanowa, Sz. P., Mszana Dolna 1924–1965, rkps 44, s. 761.
190 ANK r., O/NS., Insp. Sz., Limanowa, Sz. P., Gruszowiec 1925–1962, rkps 4, s. 244; 

ANKr., O/NS., Insp. Sz., Limanowa, Szkoła Podstawowa w Stroniu 1925–1962 (Sz. 
P., Stronie 1925–1962), rkps 77, s. 334. Zdarzały się jednak, choć sporadycznie, braki 
systematycznej kontroli zeszytów przez nauczycieli, jak np. miało to miejsce w szkole 
w Jaworznej. ANKr., O/NS., Insp. Sz., Limanowa, Szkoła Podstawowa w Jaworznej 1915–
1962 (Sz. P., Jaworzna 1925–1962), rkps 9, s. 403.

191 A PKie., O/St., Księga protokołów Rady Pedagogicznej 1931–1934 (Ks. pr. RP. 
1931–1934 [prot. 13 VI 1933]), Szkoła Podstawowa nr 2 w Starachowicach (Sz. P. nr 2, 



Wartości patriotyczne i narodowe uroczystości rocznic historycznych… 197

nież wdrażać młodzież szkolną do humanitarnego traktowania i opieki 
nad zwierzętami. Przykładowo w 1932 roku w szkole w Dziebałtowie pow. 
konecki młodzież starszych klas na robotach praktycznych wykonywała 
budki dla ptaków, aby z kolei w czasie zimy karmić je okruszynami chleba 
i nasionami chwastów192. 

Zalecanymi przez MWRiOP pożytecznymi akcjami zmierzający-
mi do ochrony upraw rolnych były: niszczenie chrabąszczy i tępienie 
chwastów. Wytyczne te znalazły miejsce w okólniku inspektora szkol-
nego w Radomiu z 17 stycznia 1934 roku oraz w odezwie Kieleckiej 
Izby Rolniczej: Opierając się na danych posiadanych przez nas, możemy 
przypuszczać, że w roku bieżącym na terenie tamtejszego [radomskiego 
– przyp. A.N.] powiatu pojawiają się w razie sprzyjających warunków 
atmosferycznych dorosłe chrabąszcze. Szkody wyrządzone przez pędra-
ki i chrabąszcze wynoszą w Polsce co roku setki milionów złotych, jedy-
nym sposobem opanowania tej klęski jest zbieranie dorosłych chrabąszczy, 
w czym najbardziej może być pomocną dziatwa szkolna pod kierunkiem 
P.P. Nauczycielstwa193.

Ważną rolę nie tylko w procesie dydaktycznym, ale również dla ce-
lów praktycznych miała uprawa ogrodów szkolnych czy przyszkolnych. 
Tego typu działalność szkolna uczyła młodzież samodzielności, właściwej 
organizacji pracy i umiejętności wywiązywania się z nałożonych na nią 
zadań, gospodarności i odpowiedzialności przy ich uprawie i pielęgnacji 
pod czujnym okiem nauczyciela. Kształtowano umiejętność prawidłowej 
uprawy każdej piędzi (kawałka) ziemi przez młodzież wiejską i miejską 
posiadającą przydomowe ogródki. W przyszłości miało to mieć pewien 
wpływ na urozmaicenie i poprawę wyżywienia, a tym samym na stan 
zdrowia młodego i starszego pokolenia. Młodzież szkolna miała również 

Starachowice), rkps 1, s. 55. Podobną działalność rozwijali też uczniowie w szkole 
w Dziebałtowie. APKie., Ks. pr. konf. RP. 1929–1945 [prot. 29 IX 1934], Sz. P., Dziebał-
tów, rkps 3, s. 119; E. Juśko, A. Niedojadło, Uroczystości w szkołach…, s. 203.

192 A PKie., Ks. pr. konf. RP. 1929–1945 [prot. 17 XII 1932], Sz. P., Dziebałtów, 
rkps 3, s. 4. Podobnie postępowała też młodzież w szkole w Bidzinach. APKie., O/Sa., 
Ks. pr. 1924–1934 [prot. 3 III 1934], P. Sz. P., Bidziny, rkps 4, s. 131; E. Juśko, A. Niedoja-
dło, Uroczystości w szkołach…, s. 203–204.

193 A PR., Sz. P., Jastrzębia, Koresp. dot. szk. 1933–1936, rkps 9, s. 44.
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swoim przykładem wpływać na zmianę poglądów i mentalność starszego 
pokolenia na temat potrzeby uprawy i rozwijania uprawy ogrodów i sa-
dów. Ze znaczenia takiej działalności zdawały sobie sprawę także wła-
dze szkolne. Przykładem był okólnik inspektora szkolnego w Radomiu 
z 22 marca 1934 roku. Zalecał on, aby tereny i grunty szkolne wykorzy-
stać w pierwszej kolejności na założenie ogrodu szkolnego. Z kolei w trak-
cie wizytacji inspektorzy szkolni przykładali dużą wagę do realizacji tego 
działu wynikającego z programów nauczania i wychowania. Szkoły, które 
nie posiadały własnych gruntów nadających się pod prowadzenie ogrodu, 
zobowiązane były przez ich kierownictwo do podjęcia starań u miejsco-
wych samorządów na rzecz ich uzyskania194. 

Ogrody przyszkolne było stosunkowe zróżnicowane. Zależało to nie 
tylko od jakości gruntu, lecz również, choćby na początek, od lokalnych 
upodobań i zwyczajów. Młodzież na bieżąco obserwowała różne rodzaje 
upraw, korzyści z nich płynące oraz poznawała wiele technik uprawy i na-
wożenia ziemi. Miała możliwość porównywać wyniki osiągane z tradycyj-
nej i nowoczesnej metody nawożenia i pielęgnacji ogrodów, wyciągając 
potrzebne w praktyce wnioski na przyszłość.

Omówione uroczystości zarówno państwowe, jak i szkolne mia-
ły olbrzymi wpływ na kształtowanie osobowości nie tylko uczniów, ale 
też postawy moralne, obywatelskie, tożsamościowe i patriotyczne doro-
słych społeczności lokalnych zamieszkujących miasta i wsie. Uczyły pra-
widłowej organizacji uroczystości, odpowiedzialności, dyscypliny orga-
nizacyjnej, gospodarności, odkrywając i rozwijając również umiejętności 
artystyczne dzieci i młodzieży. Przyczyniały się do rozwoju oświaty, kul-
tury i postępu nie tylko w środowisku lokalnym, ale i poza nim. Upo-
wszechniały i utrwalały tradycje i zwyczaje religijne, narodowe i regio-
nalne wśród młodzieży i dorosłych. Ugruntowywały w dużym stopniu 
tożsamość narodową i postawy patriotyczne. Uczyły i kształtowały sza-
cunek dla wojska polskiego, sztandaru szkoły, flagi państwowej, barw 
narodowych i hymnu polskiego. Przez obraz, słowo, taniec i pieśń bu-
dziły szacunek do świata przyrody i przywiązanie do własnej małej ojczy-
zny, a w konsekwencji do wielkiej ojczyzny – Polski. Wywierały znaczący 

194  Ibidem, s. 40. Zob. E. Juśko, A. Niedojadło, Uroczystości w szkołach…, s. 204, 205.
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wpływ na kształtowanie postaw empatii i altruizmu. Starały się przeła-
mywać stereotypy i konserwatyzm lokalny mieszkańców wsi i miast. Or-
ganizowane wystawy prac uczniowskich oraz możliwości zabrania ich 
i wykorzystania w gospodarstwie domowym pokazywały konkretne ko-
rzyści płynące z nauki w polskiej szkole. Poprzez swoiste przykłady szkol-
ne uczyły wspierania rodzimej przedsiębiorczości. Wskazywały korzyści 
płynące z przestrzegania czystości, porządku i higieny osobistej zarów-
no w szkole, jak i w domu rodzinnym. Zmierzały konsekwentnie do wy-
chowania pokolenia cechującego się tężyzną fizyczną i dbającego o wła-
sne zdrowie. Budziły zainteresowanie i wsparcie materialne dla polskiej 
szkoły ze strony niektórych ziemian i przedsiębiorców. W różnym stopniu 
na wielu terenach OSK starały się wpływać na integrację mniejszości na-
rodowych (ludności łemkowskiej w pow. nowosądeckim, limanowskim 
i gorlickim) z państwem i szkołą polską. Wreszcie zmierzały do pełnej 
integracji lokalnych społeczności wokół spraw polskiej szkoły, państwa 
i narodu. 

3. Uroczystości i wydarzenia 
o charakterze religijnym 

Uroczystości religijne zarówno w kościołach, jak i szkołach należały 
do jednych z najważniejszych wydarzeń dla młodzieży szkolnej i miesz-
kańców nie tylko w miastach, ale szczególnie w mniejszych miejscowo-
ściach. W czasie zaborów Kościół katolicki był katalizatorem tożsamo-
ści polskiej, przeciwstawiając się brutalnej rusyfikacji i germanizacji 
narodu. Antypolska działalność polityczna zaborców wymierzona była 
w pierwszej kolejności przeciwko Kościołowi, ponieważ byli oni świado-
mi, że był on nośnikiem polskości. Polska tradycja religijna utożsamiana 
była z tradycją i kulturą narodową. Po odzyskaniu niepodległości zmie-
nia się rola polskiego Kościoła z walczącego i broniącego na kształcący 
i utwierdzający religię i polskość. Uroczystościom religijnym przypadła 
ważna rola w kształtowaniu postaw moralnych dzieci i młodzieży. Tak 
postrzegali to przedstawiciele Kościoła oraz większość wiernych, nato-
miast władze polityczne w zależności od propagowanego przez nie ideału 
wychowawczego.
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W okresie występowania w szkołach narodowego systemu wycho-
wania rządy prawicowe przypisywały mu szczególna rolę195. Uroczy-
stości religijne miały nie tylko nadal zachowywać tradycję religijną 
i narodową, lecz również rozwijać postawy patriotyczne i utrwalać 
tożsamość narodową. Po przewrocie majowym 1926 roku władze 
sanacyjne, wdrażając założenia wychowania państwowego, dążyły 
do nadania religii i uroczystościom kościelnym roli służebnej wobec 
państwa. 

Ponowny wzrost znaczenia i roli wychowania religijnego nastąpił 
w momencie wyłonienia się z nurtu wychowania państwowego mo-
delu obywatelsko-państwowego. Nastąpiło to po śmierci J. Piłsudskie-
go w 1935 roku i objęciu stanowiska ministra WRiOP przez Wojciecha 
Alojzego Świętosławskiego, który wyraźnie podkreślił to w podsumo-
waniu swojego wystąpienia sejmowego: Nie ma wychowania państwo-
wego bez uwzględniania podstaw wychowania narodowego i walorów 
religijno-moralnych196.

Biorąc pod uwagę rolę uroczystości kościelnych w propagowaniu war-
tości wychowawczych, do utrwalania tradycji religijnej i narodowej przy-
czyniały się przede wszystkim główne święta kościelne – Boże Narodzenie 
i Wielkanoc. Świadczą o tym materiały źródłowe ukazujące obraz wycho-
wania w pracy szkoły powszechnej. Oto przykłady.

Wielkie tradycje i znaczenie dla Polaków miały obchody Bożego Cia-
ła. Dzieci i młodzież szkolna bardzo chętnie uczestniczyły w przygotowa-
niach i bezpośrednich obchodach tego święta. 7 czerwca 1928 roku dzieci 
ze szkoły w Bidzinach pow. sandomierski przystroiły kwiatami i rekwizy-
tami religijnymi ołtarz na ganku szkolnym, a następnie razem z nauczy-
cielami uczestniczyły w uroczystej procesji197. Podobnie było w miejsco-

195  E. Juśko, A. Niedojadło, Uroczystości w szkołach…, s. 249. 
196  „Oświata i Wychowanie” 1938, z. 1, s. 70; W. Garbowska, Szkolnictwo powszech-

ne w Polsce 1932–1939, Wrocław–Warszawa–Kraków–Gdańsk 1976, s. 174; K. Jakubiak, 
Wychowanie państwowe jako ideologia sanacji. Kształtowanie i upowszechnianie w perio-
dycznych wydawnictwach społeczno-kulturalnych i pedagogicznych, Bydgoszcz 1994, s. 55, 
56; D. Koźmian, Poglądy społeczno-pedagogiczne Aleksandra Kazimierza Patkowskiego 
(1890–1942), Szczecin 1998, s. 37; A. Niedojadło, Wychowanie narodowe…, s. 94–95.

197 A PKie., O/Sa., Kr. Sz. L. 1932–1945, P. Sz. P., Bidziny, rkps 2, s. 28.
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wościach podhalańskich. 19 czerwca 1930 roku w Czerwiennem młodzież 
szkolna uczestniczyła razem z gronem pedagogicznym w uroczystej pro-
cesji w tej miejscowości198.

Integracji religijnej i lokalnej miejscowej ludności służyło także ob-
chodzone corocznie święto Chrystusa Króla mające szczególne znacze-
nie w parafiach, którym patronował. Bardzo uroczyście obchodzono 
to święto w spiskim Kacwinie. 26 lipca 1935 roku w czasie święta tego 
patrona i uroczystości odpustowych z inicjatywy miejscowego probosz-
cza, ks. Józefa Świstaka, patrona uczczono w szczególny sposób, doko-
nując poświęcenia nowego pomnika Chrystusa Króla199. 

16 czerwca 1929 roku dzieci szkolne z Maruszyny przygotowały pu-
bliczną uroczystą nowennę do Serca Bożego. Po odśpiewaniu dwóch 
zwrotek pieśni Serce Twe Jezu przemówił do zebranych, rodziców i na-
uczycielstwa sąsiednich szkół oraz licznie zgromadzonych gości z ks. Sta-
nisławem Maślakiem na czele prefekt szkoły maruszyńskiej, ks. Antoni 
Gałuszka. W swym wystąpieniu starał się wyjaśnić osierocenie moralne 
i obywatelskie dzieci wśród rodzin tak bardzo zdemoralizowanych powo-
jennych czasów, zaznaczył że wobec tego Serce Boże to jedyny nauczyciel200. 
Stąd też akt poświęcenia Sercu Bożemu ma bezcenne znaczenie dla Ko-
ścioła i przyszłości ojczyzny. Następnie dzieciom zebranym wokół obra-
zu Serca Jezusa wytłumaczył im znaczenie tego obrazu i zachęcił do wyra-
biania się na wzór Serca Bożego i pociągania w przyszłości innych do tego. 
Wreszcie zwrócił się mową do koleżeństwa i prośbą o wprowadzenie tej no-
wej uroczystości w swych szkołach, by błogosławieństwa Serca Jezusa i tam 
spoczęły201.

Poza zawierzaniem młodzieży opiece Serca Jezusa dokonywano 
również aktu poświęcenia szkół. Przykładowo taka uroczystość miała 
miejsce 10 czerwca 1923 roku w szkole im. S. Konarskiego w Tarnowie, 
kiedy to poświęcono ją Najświętszemu Sercu Pana Jezusa. Mszę świętą 

198  Podobnie było w Łękach pow. Biała. ANKr., O/Se., Kr. Sz. L., Łęki 1880–1932, 
rkps 95, s. 129.

199 ANK r., O/III., Kr. P. Sz. P., Kacwin 1921–1939, rkps 69, s. 46.
200 ANK r., O/III., Kronika Szkoły Ludowej w Maruszynie 1885–1932 (Kr. Sz. L., Ma-

ruszyna 1885–1932), rkps 97, bs. 
201  Ibidem.
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odprawił i homilię wygłosił katecheta szkolny, ks. Władysław Mierze-
jewski, kapłan ze Zgromadzenia Księży Misjonarzy Świętego Wincen-
tego a Paulo202. 

Oprócz tych świąt ważne miejsce w życiu Kościoła oraz w życiu 
uczniów i pozostałych członków parafii odgrywały: święto Wniebowzię-
cia Najświętszej Marii Panny, święto Wniebowstąpienia Pańskiego, nabo-
żeństwo czterdziestogodzinne, Środa Popielcowa, dni krzyżowe, nabożeń-
stwo majowe, Zielone Święta, Wszystkich Świętych i dzień zadusznych, 
nabożeństwa w niedziele i święta pod nadzorem nauczycieli oraz kongre-
sy eucharystyczne.

Niekiedy łączono obchody świąt państwowych z religijnymi. Taka 
uroczystość miała miejsce na przykład w Nawojowej Górze pow. chrza-
nowski. 3 maja 1933 roku połączono tam obchody rocznicy uchwale-
nia Konstytucji 3 Maja ze świętem Królowej Korony Polskiej. Po nabo-
żeństwie w kościele udano się do szkoły na poranek przygotowany przez 
młodzież szkolną i Stowarzyszenie Młodzieży Polskiej Żeńskiej203. Po-
dobnie uroczystość państwową i kościelną połączono 3 maja 1935 roku 
w Roztoce-Brzezinach. Dzieci szkolne śpiewały na chórze w kościele 
w Tropiu przygotowane przez nauczycielki pieśni do Matki Boskiej, a po-
tem w szkole urządzono poranek z wykonaniem sztuki pt. Konstytucja 
3 Maja przy licznym udziale miejscowej ludności204.

Ważne miejsce wśród uroczystości kościelnych zajmowały również 
Zielone Święta. Poza uczestnictwem w nabożeństwie i zdobieniem ziele-
nią domów w szkole starano się je uczcić odegraniem sztuk teatralnych. 
Taka sytuacja miała miejsce na przykład w szkole w Pcimiu w 1933 roku. 
Przy dużym zainteresowaniu miejscowej ludności odegrano wówczas 
dwie sztuki: Starą baśń i Baśń świętojańską J.I. Kraszewskiego205.

202  Ł. Winczura, Minął wiek. Z dziejów szkoły imienia Stanisława Konarskiego, Tar-
nów 2000, s. 70.

203 ANK r., O/III., Kr. Sz., Nawojowa Góra 1916–1949, rkps 104, bs.
204 ANK r., O/III., Kr. Sz., Roztoka-Brzeziny 1924–1952, rkps 121, s. 41.
205 ANK r., O/III., Kr. Sz. L., Pcim 1885–1952, rkps 112, s. 67. Podobnie w 1920 r. 

w szkole w Nawojowej w czasie Zielonych Świąt wystawiono sztukę pt. Bernadetta. A. Sz. 
Kronika Szkoły Podstawowej w Nawojowej 1918–1939 (Kr. Sz. P., Nawojowa 1918–
1939), rkps bn, bs.
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W propagowaniu wartości chrześcijańskich i narodowych znaczą-
cą rolę odgrywały też święta patronów szkół oraz uroczystości związane 
z poświęceniem szkolnych sztandarów i nowo wybudowanych obiektów 
szkolnych. Wskazywały wzorce do naśladowania oraz budowały szacunek 
i powagę dla symboliki narodowej i szkolnej.

Powszechnym szacunkiem i czcią cieszył się wśród młodego pokole-
nia św. Jan Kanty, patron polskiej młodzieży szkolnej. Przykładem tego 
będzie zaprezentowanie uroczystości poświęconych jego postaci w kil-
ku miejscowościach OSK. Najbardziej uroczyście święto to obchodzono 
29 października 1935 roku w Czerwiennym Górnym pow. nowotarski. 
Czczono go tam nie tylko jako patrona młodzieży, ale również i patro-
na szkoły. Dzieci najpierw uczestniczyły z nauczycielką w nabożeństwie 
w kościele parafialnym w Szaflarach, a następnie wróciły na dalszą część 
uroczystości do macierzystej szkoły. Tu uroczystość przebiegała dwueta-
powo. Najpierw nauczycielka zapoznawał zebrane dzieci z przymiotami 
postaci św. Jana Kantego, a po południu tego samego dnia na zwołanym 
zebraniu z rodzicami przedstawiła referat na temat życia i działalności re-
ligijnej świętego206. 

20 października 1926 roku, głosząc homilię w czasie mszy świętej, pro-
boszcz parafii w Szaflarach starał się wyjaśnić zgromadzonym uczniom, 
kim był św. Jan Kanty i dlaczego jest patronem młodzieży szkolnej, wzy-
wając jednocześnie w swym przesłaniu dziatwę do naśladowania jego po-
staci207. 20 października 1928 roku uczniowie ze szkoły w Łękach pow. 
bialski, korzystając z dnia wolnego od nauki uczestniczyli we wspólnym 
nabożeństwie w kościele na Bielanach, wieńcząc je odśpiewaniem szeregu 
pieśni religijnych dla swego patrona208.

W 1933 roku w szkole w Krzyżowej obchody święta swego patrona 
– Jana Kantego – młodzież uczciła nabożeństwem, a następnie uroczy-
stym porankiem. Po przypomnieniu krótkiego życiorysu przez kateche-

206 ANK r., O/III., Kr. sz., Międzyczernienne Dolne 1913–1951, rkps 100, 25.
207 ANK r., O/NT/S., Kronika szkolna Szaflary 1878–1966 (Kr. sz., Szaflary 1878–

1966), rkps 11, s. 65.
208 ANK r., O/III., Kronika Szkoły Ludowej w Łękach 1880–1932 (Kr. Sz. L., Łęki 

1880–1932), rkps 95, bs. 
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tę uczniowie deklamowali wiersze i śpiewali pieśni religijne i poświęcone 
swemu patronowi209. 

Niezmiernie ważną rolę po odzyskaniu niepodległości, a zwłasz-
cza po 1926 roku, w czasie obowiązywania wychowania państwowo- 
-obywatelskiego, odgrywało poświęcenie sztandarów szkolnych i organi-
zacji młodzieżowych.

Symbolem patriotyzmu, szczególnie ważnym dla lokalnej społeczno-
ści, były uroczystości oddawania i poświęcania remontowanych, nowo 
wybudowanych izb lekcyjnych, budynków szkolnych. Do takiej uroczy-
stości należało poświęcenie 16 stycznia 1935 roku szkoły im. K. Hoff-
manowej w Tarnowie. Po zakończonym nabożeństwie młodzież, rodzice 
oraz przedstawiciele władz szkolnych i miejskich zgromadzili się na kory-
tarzu szkolnym. Uroczystość od przemówienia rozpoczął ks. Władysław 
Mierzejewski, pełniący też funkcję prezesa Komitetu Budowy Szkoły im. 
K. Hoffmanowej. Po swym wystąpieniu poświęcił nowe sale lekcyjne i za-
wieszone w nich krzyże.

Wydźwięk ogólnoreligijny, a także patriotyczny miały uroczystości 
przystąpienia do komunii świętej i bierzmowania. W Tarnowie w szko-
le im. M. Konopnickiej uroczystość pierwszej komunii przebiegała dwu-
etapowo. Najpierw 25 maja 1922 roku, w dniu święta Wniebowstąpienia, 
uczennice kl. II brały udział w nabożeństwie z okolicznościową homilią 
i przystąpieniem po raz pierwszy do komunii świętej. Po południu druga 
część świętowania dzieci pierwszokomunijnych miała miejsce w ich ma-
cierzystej szkole, czemu towarzyszył bogaty program artystyczny. Złożyły 
się na niego deklamacje: Modlitwa Janka, Głos sumienia, Komunia świę-
ta, Pierwsza Komunia Święta i Mów do mnie Panie. Recytowane wiersze, 
przepojone duchową treścią religijną, przeplatane były pieśniami kościel-
nymi i szkolnymi wykonanymi przez chór szkolny. Były to: Niebiosa gło-
szą, Zaszło już słonko, Gdy wchodzisz Jezu, Przed Bożym Tronem i Anioł 
Pański210.

Z punktu widzenia wychowania ważną rolę spełniły również uroczy-
stości związane z przyjęciem przez młodzież klas starszych sakramen-
tu bierzmowania. 9 czerwca 1924 roku w dzień Zielonych Świąt, dzieci 

209 ANK r., O/III., Kr. Sz. L. 2-kl., Krzyżowa 1906–1939, rkps 93, bs.
210 A . Sz. Kr. Sz. 1914–1939, Sz. P. im. M. Konopnickiej, rkps bn., s. 40.
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szkolne z parafii Trzetrzewina wzięły udział w powitaniu przybywające-
go na bierzmowanie ordynariusz diecezji tarnowskiej, bp. Leona Wałęgi. 
Na jego powitanie wyjechała do Nowego Sącza banderia konna reprezen-
tująca trzy parafie: Biczyce Polskie, Niskową i Trzetrzewinę. Szczytową 
część bramy powitalnej zajął chór dziecięcy, który w czasie przejazdu bi-
skupa w geście szacunku zrzucał kwiaty na jego powóz. Później chór od-
śpiewał kantatę powitalną. Następnie w imieniu dziatwy szkolnej biskupa 
powitało dwoje dzieci ze szkoły w Trzetrzewinie, a w imieniu wszystkich 
mieszkańców parafii – wójt tej gminy. Pod koniec nabożeństwa biskup 
przeprowadził obrzęd sakramentu bierzmowania. Przy okazji następnego 
dnia pod przewodnictwem biskupa odbyła się konsekracja nowo wybu-
dowanego kościoła211.

Wydarzeniami mającymi charakter wychowawczy, a zrazem sprzyja-
jącymi pogłębianiu wiedzy religijnej, poprawie moralności oraz kształ-
towaniu prawidłowych postaw i zachowań uczniów były organizowane 
rekolekcje i misje. Rekolekcje dla młodzieży szkolnej zajmowały ważne 
miejsce w procesie dydaktyczno-wychowawczym szkoły, a ich organi-
zowanie i przeprowadzanie regulowane było stosownymi zarządzenia-
mi MWRiOP. Ich wagę i znaczenie dla realizacji celów wychowawczych 
Ministerstwo wyraźnie podnosiło w swych zaleceniach: ponieważ re-
kolekcje są praktyką religijną młodzieży szkolnej katolickiej należą w ca-
łości do nauczania i wychowania religijnego … przeto do wygłaszania 
nauk rekolekcyjnych dla młodzież szkolnej obowiązany jest zasadniczo 
katecheta danej szkoły, który zna powierzoną sobie młodzież i potra-
fi oddziaływać na nią w sposób odpowiedni pod względem moralnym 
i wychowawczym212.

Jeszcze bardziej istotną rolę w procesie wychowania uczniów od-
grywały misje odbywające się rzadziej niż rekolekcje. Miały one spełnić 
określony, z góry założony cel przez odpowiednio dobraną treść kazań 

211 ANK r., O/III., Kronika Szkoły Ludowej w Niskowej 1908–1952 (Kr. Sz. L., Nisko-
wa 1980–1952), rkps 105, bs. Podobnie i w Nawojowej wizytujący parafię biskup tarnow-
ski, ks. Edward Komar, udzielił młodzieży sakramentu bierzmowania, sprawdzając przy 
okazji jej wiedzę z nauczania religii. A. Sz. Kr. Sz. P., Nawojowa 1918–1939, rkps bn., bs.

212 ANK r., O/III., Kr. Sz. im. J. Dietla, Kraków 1885–1938, rkps 74, bs.; E. Juśko, 
A. Niedojadło, Uroczystości w szkołach…, s. 257.
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misyjnych zarówno dla dzieci, jak i dorosłych. Przykładem mogą być 
misje przeprowadzone w Jasiennej, Łukowicy pow. nowosądecki i Sęko-
wej pow. gorlicki. Ludność i młodzież szkolna z Jasiennej uczestniczyła 
w nich w kościele parafialnym w Lipnicy Wielkiej 14–22 czerwca 1929 
roku. Nauki głoszone przez o.o. redemptorystów z Tuchowa cieszyły się 
wielkim zainteresowaniem nie tylko wśród miejscowej, ale i okolicznej 
ludności sąsiednich parafii. Za cenne w treści duchowej nauki misyjne 
w uroczystym podziękowaniu dla misjonarzy wzięła liczny udział mło-
dzież szkolna213. Kazania misyjne miały nie tylko utrwalać wychowa-
nie religijne, ale też obywatelskie i walkę z niektórymi patologiami spo-
łecznymi. W takiej konwencji od 28 października do 30 listopada 1929 
roku przebiegały miesięczne misje w parafii Łukowica. Poruszane w tre-
ści kazań palące problemy społeczne, odbijające się na życiu religijnym 
i obywatelskim, skierowane były przede wszystkim do dzieci, młodzieży, 
małżonków i ojców.

Akcenty wychowawcze zwierały również uroczystości związane z in-
gresem biskupów oraz pogrzebami dostojników kościelnych. Budziły one 
wśród uczniów szacunek dla władzy kościelnej i państwowej. Przykła-
dem może być parafia w Jasienicy. Wierni i uczniowie długo wyczekiwali 
na wizytację, bowiem ostatnia miała miejsce przed 18 laty. Bardzo wiernie 
oddaje to następujący zapis zamieszczony w kronice szkolnej 1921 roku: 
nic więc dziwnego, że nastrój w parafii był wielki wszyscy z upragnieniem 
oczekiwali na przyjazd Arcypasterza. Mimo, że był to czas wakacji, tutejsze 
nauczycielki pozostał na swych stanowiskach, aby dziatwie szkolnej prze-
wodniczyć w doniosłej uroczystości214. 

6 września 1930 roku przybył do Jasiennej bp Edward Komar, aby 
przyjrzeć się postępom budowlanym kościoła parafialnego. Z wielkim 
szacunkiem witali go licznie zgromadzeni mieszkańcy parafii, a ucznio-
wie z kwiatami w rękach utworzyli szpaler od drogi do samych drzwi ko-

213 A . Sz. Kronika Szkoły Podstawowej w Jasiennej 1915–1945 (Kr. Sz. P., Jasienna 
1915–1945), bn., bs. Podobnie przebiegały misje m.in. we Fryczowej (A. Sz. Kronika 
Szkoły Podstawowej w Fryczowej 1911–1939 [Kr. Sz. P., Fryczowa 1911–1939], rkps bn., 
bs.) i w Sękowej pow. gorlicki (A. Sz. Kronika Szkoły Podstawowej w Sękowej 1917–1945 
[Kr. Sz. P., Sękowa 1917–1945], rkps bn., s. 35).

214 A . Sz. Kr. Sz. P., Nawojowa 1918–1939, rkps bn., bs.
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ścioła. Odjeżdżającego biskupa żegnały okrzyki dzieci: Niech żyje!, a ban-
deria młodzieńców odprowadziła Czcigodnego Gościa do Korzennej215. 

W podobnej atmosferze przebiegały wizytacje w Szaflarach na Pod-
halu i w Nawojowej Górze pow. chrzanowski. Przyjeżdżającego na wi-
zytację sufragana diecezji krakowskiej Stanisława Rosponda 17 stycznia 
1928 roku owacyjnie i z kwiatami powitały dzieci szkolne , a wyznaczony 
uczeń wygłosił skierowane doń przemówienie. Biskup wzruszony taką at-
mosferą serdecznie podziękował za gorące przyjęcie przygotowane przez 
uczniów wespół z nauczycielstwem. Przemawiając następnie do miejsco-
wej ludności, zwrócił szczególnie uwagę, aby zawsze z czcią i szacunkiem 
otaczała polską szkołę216. Stanowisko biskupa było jednocześnie wyrazem 
poparcia dla polskiego systemu edukacyjnego. Duży wychowawczy wy-
dźwięk miały także uroczystości związane z ingresami biskupów. Potwier-
dzeniem tego był uroczysty ingres ks. Franciszka Lisowskiego na biskupa 
ordynariusza diecezji tarnowskiej. Miał on miejsce 25 maja 1933 roku. 
W tej ważnej uroczystości religijnej wzięła udział nie tylko liczna rzesza 
wiernych przybyłych z różnych miejscowości diecezji, lecz również mło-
dzież ze wszystkich szkół tarnowskich217. 

Uroczystościami zawierającymi wartości wychowawcze, w których 
uczestniczyły dzieci szkolne, były też akty poświęcenia kamieni węgiel-
nych nowych kościołów, ich konsekracje, poświęcenia kaplic, ołtarzy 
i dzwonów.

Bardzo uroczyście przebiegało poświęcenie kamienia węgielnego pod 
budowę nowego kościoła w Kluczach koło Olkusza. Główną postacią uro-

215 A . Sz. Kr. Sz. P., Jasienna 1915–1945, bn., bs. W podobnym nastroju obchodzo-
no takie wydarzenia i w innych miejscowościach, m.in. w szkołach: im. J. Dietla w Kra-
kowie (ANKr., O/III., Kr. Sz. im. J. Dietla, Kraków 1885–1938, rkps 74, bs.), Rabce- 
-Słonem (ANKr., O/III., Kr. Sz. P.P., Rabka-Słone 1896–1928, rkps 117, bs.), Krościenku 
nad Dunajcem pow. nowotarski (ANKr., O/III., Kronika Szkoły Ludowej w Krościenku 
nad Dunajcem 1864–1929 [Kr. Sz. L., Krościenko 1864–1929], rkps bn., bs.), Zabełczu 
pow. nowosądecki (ANKr., O/III., Kronika Jednoklasowej Szkoły Ludowej w Zabełczu 
1908–1951 [Kr. J. Sz. L., Zabełcze 1908–1951], rkps 141, bs.), Łomnicy pow. nowosą-
decki (A. Sz., Kronika Szkoły Podstawowej w Łomnicy 1914–1945 (Kr. Sz. P., Łomnica 
1914–1945), rkps bn., bs.).

216 ANK r, O/NT – Sp., Kr. Sz., Szaflary 1878–1966, rkps 11, s. 71.
217 ANK r., O/T., Kr. Sz. W. M. im. M. Kopernika, Tarnów 1795–2003, rkps 19, s. 62. 
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czystości był ordynariusz kielecki, bp Czesław Kaczmarek. Już w Ogro-
dzieńcu sąsiadującym z Kluczami postawiono bramę tryumfalną, gdzie 
proboszcz parafii kluczewskiej, ks. Jan Podkopał, powitał biskupa z dzia-
twą szkolną i mieszkańcami parafii. W samych Kluczach postawiono cały 
szereg bram tryumfalnych. Wzdłuż drogi przejazdu zebrały się tłumy lud-
ności i młodzieży szkolnej, rzucając kwiaty pod nogi biskupa na jego po-
witanie. Na terenie budowanego kościoła biskupa powitali: starosta ol-
kuski, proboszcz parafii Klucze, ks. Stefan Misterek, oraz przedstawiciele 
miejscowej ludności. Po podziękowaniu za zgotowane serdeczne i owacyj-
ne powitanie biskup odprawił nabożeństwo adoracyjne do Najświętsze-
go Sakramentu w tymczasowej kaplicy. Dalsza część uroczystości została 
przeniesiona na plac budowy, gdzie uroczystą sumę odprawił proboszcz 
olkuski, ks. Piotr Mączka, by w końcu poświęcić wmurowany kamień wę-
gielny we wznoszone mury kościoła. Bogatą w treści duchowe homilię 
wygłosił biskup, a następnie wszystkim zgromadzonym na uroczysto-
ści udzielił swojego błogosławieństwa. Po zakończonym nabożeństwie, 
żegnany owacyjnie przez parafian kluczewskich, udał się do Olkusza. 
Po krótkiej modlitwie w olkuskim kościele dostojny gość wraz z towarzy-
szącymi osobami, obsypany kwiatami, odjechał z Olkusza do Kielc218.

Uczniowie szkół powszechnych uczestniczyli również w uroczystości 
jubileuszowych, imieninowych, powitaniach nowych i pożegnaniach od-
chodzących proboszczów i wikarych. Miały one także walory wychowaw-
cze. Przykładem takiej uroczystości był jubileusz 50-lecia kapłaństwa ks. 
prałata Bartłomieja Boby w parafii w Pcimiu pow. myślenicki. 6 grudnia 
1935 roku młodzież szkolna z tej parafii wzięła najpierw udział w nabo-
żeństwie, a potem w składaniu życzeń czcigodnemu jubilatowi219. Były 
też uroczystości poświęcone ważnym hierarchom Kościoła katolickiego. 
29 czerwca 1929 roku dziatwa szkolna z Frydrychowic pow. wadowicki 
brała udział w uroczystości poświęconej jubileuszowi 50-lecia kapłaństwa 
Ojca Świętego Piusa XI. Po uroczystym nabożeństwie program obchodów 

218 A . Sz., Kronika Szkolna 4-klasowej Publicznej Szkoły Powszechnej w Kluczach 
1904–1939 (Kr. sz. 4-kl. P. Sz. P., Klucze 1904–1939), rkps bn., bs.

219 ANK r., O/Se., Kr. Sz. L., Pcim 1885–1952, rkps 112, s. 99. Podobną uroczystość 
świętował też proboszcz parafii w Długopolu. ANKr., O/III., Kr. Sz., Długopole 1885–
1952, rkps 52, s. 48.
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został uświetniony powtórzeniem popisu młodzieży szkolnej z zakończe-
nia roku szkolnego220.

Interesujące są też w zakresie wychowania zamieszczone w kronikach 
szkolnych opisy uroczystości powitań i pożegnań niektórych katechetów 
i proboszczów parafii. Powitania były radosne i owacyjne, pożegnaniom 
zaś towarzyszyły wyrazy wielkiego szacunku, a jednocześnie wielkie-
go żalu z powodu opuszczania parafii przez duchownych. Taka atmos-
fera radości towarzyszyła między innymi szkołom i parafiom w Szafla-
rach i Nawojowej. 5 grudnia 1932 roku probostwo w Szaflarach przejął 
ks. Władysław Wójtowicz. Orkiestra i banderia wyszły mu naprzeciw przy 
owacyjnym powitaniu parafian. Od powitalnej bramy tryumfalnej aż do 
kościoła oczekiwały na niego różne związki ze sztandarami, księża, na-
uczycielstwo, młodzież szkolna i miejscowa ludność. W bramie tryumfal-
nej w imieniu wszystkich dzieci szkolnych powitała go jedna z uczennic 
miejscowej szkoły, obdarowując go jednocześnie bukietem kwiatów221. 

Wartości wychowawcze miały także nabożeństwa pogrzebowe i ża-
łobne, na przykład za zmarłych papieży, biskupów, proboszczów, kate-
chetów, księży pomordowanych przez bolszewików, ministrów WRiOP, 
znanych burmistrzów, wójtów, sołtysów, inspektorów szkolnych, kierow-
ników szkół, długoletnich nauczycieli i z racji sprowadzenia relikwii świę-
tych polskich. 

Przykładem może być śmierć papieża Piusa XI 10 lutego 1939 roku. 
Okryła ona żałobą cały katolicki świat. 18 lutego, w dniu pogrzebu, dzie-
ci szkolne zarówno w całym OSK, jak i Polsce uczestniczyły obowiązko-
wo w nabożeństwach żałobnych. W niektórych szkołach zorganizowano 
dodatkowo poranki, akademie lub wystawy poświęcone życiu zmarłego 
papieża. Najwięcej zapisków kronikarskich dotyczących tego wydarzenia 
pochodzi z pow. nowosądeckiego. W Cieniawie dzięki szkolnemu radio 
dzieci dowiedziały się o śmierci wielkiego Papieża – Przyjaciela i Biskupa 
Polski, który dzielił z nami dole i niedole pierwszych dni naszej wskrzeszo-
nej Ojczyzny. Toteż nawet po południu specjalnie przybiegły, aby o Nim coś 
usłyszeć i lepiej poznać222. W tym samym dniu po zakończeniu uroczyste-

220 ANK r., O/III., Kr. Sz. P. nr 1, Frydrychowice 1875–1951, rkps 59, bs.
221 ANK r, O/NT – Sp., Kr. Sz., Szaflary 1878–1966, rkps 11, s. 82.
222 AN k., O/III., Ks. wiz. rozp. Kr. Sz. L., Cieniawa 1891–1952, rkps 21, bs.
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go nabożeństwa za duszę zmarłego papieża w budynku szkolnym w Łom-
nicy pow. nowosądecki odbyła się żałobna akademia. Zebrana młodzież 
szkolna, pozaszkolna oraz członkowie organizacji OSP i Związku Strze-
leckiego wysłuchali interesującego przemówienia na temat życia i działal-
ności papieża Piusa XI i jego serdecznego stosunku do Polski i Polaków223. 

Duże znaczenie dla kształtowanie prawidłowych postaw wychowaw-
czych uczniów miały nabożeństwa związane ze sprowadzaniem relikwii 
polskich świętych. 11 czerwca 1938 roku przybyły do Krakowa zwłoki 
św. Andrzeja Boboli, męczennika Polski. Wystawiono je w trumnie na wi-
dok publiczny w kościele Serca Jezusowego na Wesołej. Poza dorosłymi 
z prośbami i modlitwą spieszyła młodzież krakowska oraz przyjeżdżająca 
z okolicznych miejscowości podkrakowskich. 13 czerwca tegoż roku reli-
kwie świętego męczennika odjechały do Warszawy224. Bardzo mocne za-
barwienie religijne i patriotyczne miały w sobie nabożeństwa odprawiane 
za zamordowanych duchownych. 1 maja 1923 roku nabożeństwo w takiej 
intencji odprawiono w kościele w Pilźnie. Msza żałobna celebrowana była 
za duszę ks. prałata Konstantego Bułkiewicza zamordowanego z rozkazu 
bolszewików za rzekomą działalność przeciwko Rosji sowieckiej. W uro-
czystości tej uczestniczyła młodzież wszystkich szkół pilzneńskich oraz 
licznie przybyła ludność z miasta i okolicy. Nabożeństwo było manifesta-
cją patriotyzmu i religijności skierowaną przeciwko bezprawnym i bru-
talnym mordom dokonywanym na Polakach i polskich kapłanach prze-
bywających w Rosji. Podobna uroczystość manifestacyjna przy licznym 
udziale młodzieży szkolnej i okolicznej ludności miała też miejsce w pod-
halańskich Szaflarach 8 maja 1923 roku225. 

Podsumowując, należy stwierdzić, iż niezależnie od idei wychowaw-
czych uroczystości o charakterze religijnym zawierały w sobie duży ładu-
nek emocji mających wpływ na postawy patriotyczne i religijne uczniów. 

223 A . Sz., Kr. Sz. P., Łomnica 1914–1945, rkps bn., bs. Podobnie było też w Wier-
chomli Wielkiej oraz Golance pow. tarnowski. ANKr. O/Se., Kr. Sz., Wierchomla Wiel-
ka 1875–1951, rkps 132, s. 66. A. Sz. Księga protokołów szkoły powszechnej w Golance, 
bn., bs.

224 ANK ., O/III., Kr. 1-kl. P. E. Sz., Tonie 1869–1949, rkps 129, bs.
225 ANK r., O/T., Kr. i ks. wiz. 1914–1954, Sz. P. im. W. Jagiełły, Pilzno, rkps 6, s. 59; 

ANKr, O/NT – Sp., Kr. Sz., Szaflary 1878–1966, rkps 11, s. 55.
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Doceniali to ideolodzy wychowania narodowego, mniej politycy sanacyj-
ni propagującym wychowanie państwowe. Powrót do podkreślania roli 
Kościoła katolickiego i wartości religijnych w wychowaniu dzieci i mło-
dzieży nastąpił pod koniec lat 30., kiedy to pojawiły się idee wychowania 
obywatelsko-narodowego.

Uroczystości o charakterze religijnym w kontekście wychowania 
uczniów przyczyniały się do utrwalenia i pogłębienia wiary katolickiej 
oraz szacunku dla Kościoła, ale także kształtowały postawy patriotyczne 
i propaństwowe. 



Rozdział V

Pamięć o powstaniach narodowych

1. Patriotyczny wymiar rocznic powstań narodowych

Obchody rocznic państwowych w pierwszych latach po odzyskaniu 
niepodległości przez Polskę miały zarówno dla młodzieży, jak i star-
szych ogromne znaczenie. Były praktycznym nośnikiem idei wolnościo-
wych Polaków pod zaborami. Wnosiły poprzez organizowane w tym 
celu uroczystości olbrzymi ładunek wartości patriotycznych i wartości 
odbudowujących lub utrwalających tożsamość narodową. Obok tych 
dwóch wartości akcentowały również pierwiastki religijne stanowiące 
nośnik polskości, którego mimo usilnych starań nie udało się wyelimi-
nować władzom państw zaborczych. Wartości te mocno oddziaływały 
na sferę psychiczno-emocjonalną. Naród ciemiężony przez lata przez 
zaborców miał specyficzne podejście do idei wolnościowych. Potwier-
dzeniem tego były organizowane z tego tytułu uroczystości rocznicowe 
i bardzo liczny w nich udział zarówno młodszego, jak i starszego poko-
lenia. Duży wpływ na odczucia patriotyczne i narodowe miał trafny do-
bór treści artystycznych – przedstawień, przemówień, deklamowanych 
wierszy i pieśni.

Pierwszą ważną i spontanicznie obchodzoną w 1919 roku uroczy-
stością o wymiarze ogólnopolskim były obchody 125. rocznicy złoże-
nia przysięgi przez bohatera narodowego, T. Kościuszkę. Ta pierwsza 
uroczystość obchodzona w wolnej Polsce przyniosła wiele satysfak-
cji i dumy narodowej uczniom, rodzicom, nauczycielom i społeczno-
ściom lokalnym. Wartości patriotyczne przekazywane były odbiorcom 
akademii i poranków przez właściwy dobór ich scenariuszy. Do najczę-
ściej deklamowanych przez młodzież wierszy należały: Kiliński, Roz-
mowa matki z córką, Rzeź Pragi, W Racławickim polu. Śpiewano też 
takie pieśni, jak na przykład Bartosz, Polonez kościuszkowski i Racła- 
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wice1. Takie utwory pojawiały się najczęściej między innymi w szkole 
im. T. Kościuszki w Radomiu w marcu 1922 roku. Natomiast 29 marca 
1927 roku obchody tej rocznicy przebiegały jeszcze bardziej uroczyście. 
Po przedstawieniu referatu o roli i znaczeniu T. Kościuszki w powsta-
niu 1794 roku uczniowie recytowali następujące wiersze: Nad obszarem 
rankiem szarym, Opowiadanie mamy i Polska w niewoli. Następnie chór 
szkolny wykonał trzy utwory muzyczne o tytułach wcześniej już wymie-
nionych. Uroczystość zamknięto patriotycznym obrazkiem scenicznym 
pt. Tajemnica2.

Nieco inaczej uczczono rocznicę wybuchu powstania kościuszkow-
skiego w szkole jego imienia w Tarnowie. 23 marca 1919 roku był dniem 
wolnym od zajęć szkolnych, młodzież wzięła jednak licznie udział w uro-
czystym nabożeństwie i wysłuchała patriotycznej homilii3. W szkołach 
noszących jego imię darzono naczelnika powstania niemal szacunkiem 
ocierającym się o kult, a uroczystości przybierały szczególny wymiar, za-
liczano go bowiem do panteonu najważniejszych bohaterów i patriotów 
narodowych.

1 A PR., Kr. sz. 1915–1933, Sz. P. Ż. im. T. Kościuszki, Radom, rkps 1, s. 4. 
W 1919 r. według podobnych scenariuszy przebiegały te obchody, szerszego w Krako-
wie, węższego w małej szkole w Wróblówce pow. nowotarski. ANKr., O/III., Kr. Sz. im. 
J. Dietla, Kraków 1885–1938, rkps 74, s. 229; ANKr., O/III., Kr. Sz. Fil., Wróblówka  
1889–1937), rkps 140, s. 43. A. Niedojadło, Wychowanie narodowe i państwowe 
w szkołach powszechnych Okręgu Szkolnego Krakowskiego w latach 1918–1939, Lu-
blin–Tarnów 2013, s. 134. Zob. też: idem, Uroczystości państwowe ważnym i prak-
tycznym komponentem realizacji podstawowych założeń i  teleologii wychowania 
narodowego w szkołach powszechnych Okręgu Szkolnego Krakowskiego (OSK) w II Rze-
czypospolitej [w:] Studia problemowe z historii wychowania na ziemiach polskich 
w XIX–XX wieku, red. E. Juśko, J. Kamińska-Kwak, R. Pelczar, Stalowa Wola–Łap-
czyca 2015, s. 114; idem, Postacie bohaterów narodowych Polski oraz Europy i świa-
ta, związanych z Polską, występujące w obchodach uroczystości państwowych w szkol-
nictwie powszechnym II Rzeczypospolitej w latach 1918–1926 na przykładzie Okręgu 
Szkolnego Krakowskiego, „Tarnowskie Studia Historyczne” 2014, t. IV, s. 93; E. Juśko, 
A. Niedojadło, szkołach OSK jako element kształtowania świadomości narodowej, pa-
triotycznej, moralno-religijnej i obywatelskiej w II RP, Toruń 2018, s. 55.

2 A PR., Kr. sz. 1915–1933, Sz. P. Ż. im. T. Kościuszki, Radom, rkps 1, s. 16.
3 ANK r., O/T., Sz. P. nr 5 im. T. Kościuszki, Tarnów, Kr. Sz. 7-kl. im. T. Kościuszki 

1896–1930, rkps 1, s. 94. 
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W nie mniej interesujący sposób przebiegały te uroczystości w 1919 
i 1923 roku w innych szkołach OSK. Nośnikiem ważnych treści narodo-
wych i przykładów wychowawczych była na przykład uroczystość zorga-
nizowana w szkole im. M. Konopnickiej w Tarnowie 24 marca 1919 roku. 
Akademię otworzyło przemówienie, a wypełniły ją: deklamacja wierszy 
i śpiew pieśni o zabarwieniu patriotycznym. Następnie zostały odegra-
ne dwie sztuki: Wigilia 24 marca i komedia Panny Szastalskie. Dochód 
zarówno z tych, jak i z późniejszych przedstawień, odegranych dla mło-
dzieży w tarnowskich szkołach im. Królowej Jadwigi i H. Sienkiewicza, 
w kwocie 150 koron, przesłano na potrzeby skarbu narodowego4. W uro-
czystości tej znalazły się nie tylko akcenty krzewiące postawy patriotycz-
ne, utrwalające tożsamość narodową od zarania odzyskania wolności, ale 
również kształtujące altruizm i ofiarność młodego pokolenia Polaków 
na potrzeby własnej ojczyzny.

25 marca 1919 roku uroczystości w Pilźnie przyjęły wręcz manifesta-
cyjny charakter. Najpierw w szkołach pilzneńskich odbyły się uroczyste 
akademie z patriotyczną oprawą w słowie i pieśni. Potem młodzież szkol-
na wzięła aktywny udział w zgromadzeniu i manifestacji ludowej na miej-
scowym rynku5. W trakcie tych uroczystości prezentowano utwory poka-
zujące zarówno bohaterstwo Polaków w obronie zagrożonej ojczyzny, jak 
i wobec dramatu narodowego, jakim były rozbiory.

Jeszcze inaczej, chociaż w nastroju patriotycznego święta, obchodzono 
rocznicę przysięgi kościuszkowskiej w niewielkiej szkole w Bodzechowie 
pow. sandomierski. Tutaj kierownictwo szkoły zdecydowało, że 24 marca 
1923 roku dwie ostatnie godziny lekcyjne w oddziałach III–VI poświę-
cone zostaną wyjaśnieniu przyczyn, przebiegu i znaczenia powstania ko-
ściuszkowskiego w dziejach narodu polskiego6.

4 A . Sz., Kr. Sz. 1914–1939, Sz. P. im. M. Konopnickiej, Tarnów, rkps bn., s. 20; 
E. Juśko, A. Niedojadło, Uroczystości w szkołach…, s. 55; A. Niedojadło, Pierwsze dni 
i lata w działalności patriotycznej i wychowawczej szkół powszechnych w Tarnowie po od-
zyskaniu niepodległości w 1918 roku [w:] Tarnów. Pierwsze niepodległe. Różnymi drogami 
do niepodległości, red. B. Sawczuk, E. Stańczyk, T. Trytek, Tarnów 2016, s. 91–92. 

5 ANK r., O/T., Kr. Sz. 1914–1946, Sz. P. Ż. im. Królowej Jadwigi, Pilzno, rkps 1, 
s. 16; ANKr., O/T., Kr. Sz. i ks. wiz. 1914–1954, Sz. P. im. W. Jagiełły, Pilzno, rkps 6, s. 44. 

6 A PKi., O/Sa., Pr. pos. RP. 1922–1927, P. Sz. P., Bodzechów, rkps 22, s. 25.
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Częściej obchodzono rocznicę złożenia przysięgi przez T. Kościuszkę 
w większości szkół w województwie krakowskim niż w szkołach Kielec-
czyzny. Z zapisów dokumentów źródłowych wynika też, że gdzieś około 
połowy lat 20. XX stulecia uroczystości te zostały zepchnięte na dalszy 
plan. Przysłoniły i zdominowały je coraz bardziej upowszechniające się 
i należące do jednych z najważniejszych obchody imienin J. Piłsudskiego 
przypadające na 19 marca.

Cały czas, cyklicznie, we wszystkich szkołach organizowano rocznice 
powstań listopadowego i styczniowego, wysuwających się na czoło naj-
ważniejszych obchodów państwowych w szkołach. Szczególnie uroczyście 
czczono okrągłe ich rocznice, na przykład 100. rocznicę nocy listopado-
wej 1830 roku. Z tej okazji szkoły w Krakowie, Nowym Sączu i w Tarna-
wie pow. bocheński przygotowały bardzo interesujące uroczystości. 

W szkole im. J. Dietla w Krakowie uroczysty poranek z przejmującą 
patriotyczną oprawą artystyczną zorganizowano już 29 września 1930 
roku. Wzbudził on spore zainteresowanie, a następnie zrobił tak wiel-
kie wrażenie na zebranych, że dzień później musiano go powtórzyć dla 
szerszej publiczności. Dla licznie zgromadzonych rodziców, krewnych 
uczniów i mieszkańców z okolicy szkoły pięknie wykonane recytacje i od-
śpiewane pieśni stanowiły wzniosłe przeżycia i jednocześnie pobudzały 
do łez zebranych7.

Podobna sytuacja miała miejsce w szkole im. J. Kochanowskiego 
w Nowym Sączu 29 listopada 1930 roku. W scenariuszu poranka znala-
zły się wiersze o treściach patriotyczno-historycznych, pieśni odśpiewane 
przez chór szkolny oraz sztuka sceniczna pt. W noc listopadową. Ta ostat-
nia zrobiła ogromne wrażenie na młodzieży i ciesząc się dużym zaintere-
sowaniem, została tydzień później odegrana dla ich rodziców, którzy licz-
nie się zgromadzili8.

Warto ze względu na bogaty scenariusz wspomnieć o obchodach 
w niewielkiej szkole w Tarnawie. 29 listopada 1931 roku zarówno ucznio-
wie, jak i rodzice oraz mieszkańcy wioski uczestniczyli w nabożeństwie 
w miejscowym kościele, gdzie między innymi odśpiewano pieśń Boże, 
coś Polskę. Następnie uczestnicy nabożeństwa udali się na poranek do sali 

7 ANK r., O/III., Kr. Sz. im. J. Dietla, Kraków 1885–1938, rkps 74, s. 229. 
8 A . Sz. Kr. Sz. P. nr 3 im. J. Kochanowskiego, Nowy Sącz, rkps bn., bs. 
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szkolnej przystrojonej wieńcami i obrazami bohaterów powstania i woj-
ny z Rosją w latach 1830–1831. Obchody 100-lecia wybuchu powstania 
rozpoczęto od hymnu Jeszcze Polska nie zginęła, deklamacji wiersza Pieśń 
o dzielnym Wachmistrzu Łabnie i przemówienia o roli i znaczeniu powsta-
nia w dziejach narodu polskiego. Dalszą część artystyczną wzbogaciły re-
cytowane wiersze o treściach narodowych: Cel Polaka, Jaki ma być Polak?, 
Maszeruje polskie wojsko, Partyzant, Pod Stoczkiem, Sen polskiego chło-
pa, Wolność, Z daleka i Ziemia rodzinna. Między deklamowane wiersze 
wplatano takie pieśni patriotycznych, jak: A kto chce rozkoszy użyć, Bracia 
do bitwy nadszedł czas, Czas do boju czas, Dalej bracia i Walecznych tysiąc. 
Rangę i znaczenie obchodów miała podkreślać powiewająca z dostojeń-
stwem flaga polska, którą zawieszono tego dnia na budynku szkolnym9.

Skromniejszy program obchodów tej rocznicy towarzyszył z kolei 
uczniom szkoły w Porębie Wielkiej pow. limanowski. Najpierw młodzież 
udała się na nabożeństwo w kościele parafialnym w Niedźwiedziu, gdzie 
podniosłe kazanie wygłosił ks. katecheta Ludwik Frączek. Później w szko-
le odbył się odczyt, śpiewano pieśni patriotyczne i odegrano sztukę po-
kazującą dramat ujętych przez władze carskie powstańców, zatytułowaną 
X Pawilon10.

Z wielkim szacunkiem i pietyzmem odnoszono się do bohaterskich 
powstańców również w niewielkiej szkole w Kocierzu pow. żywiecki. 
Po zakończonych uroczystościach 100-lecia wybuchu powstania kie-
rownik placówki w patriotycznym uniesieniu zapisał podniosłe słowa 
w kronice szkolnej: ku uczczeniu pamięci tych, którzy życie i mienie złoży-
li na ołtarzu Ojczyzny, w nierównej walce z gnębicielem życia narodowego 
na terenie Królestwa Kongresowego11.

Interesujące scenariusze towarzyszyły tym obchodom i wcześniej, 
w latach 20. XX wieku, zarówno w dużych, jak i mniejszych miejscowo-
ściach. W szkole w Radomiu w tym czasie do najczęściej recytowanych 
wierszy należały następujące: Do Polski, Dziaduś, Grochów, Marzenia 
polskiego chłopięcia, Męczennik, Nie doczekali, Platerówna, Pękły ogniwa, 

  9 ANK r., O/Bch., Kr. sz. 1928–1949, P. Sz. P., Tarnawa, rkps 1, s. 22.
10 ANK r., O/III., Kr. Sz. P., Poręba Wielka 1884–1952, rkps 116, s. 147. 
11 ANK r., O/III., Kronika Szkoły Podstawowej w Kocierzu pow. żywiecki 1910–1952 

(Kr. Sz. P., Kocierz 1910–1952), rkps 72, bs.
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Reduta Ordona, Rocznica niewoli, Sowiński, Szkoła Podchorążych, Śmierć 
pułkownika i W noc listopadową. Najczęściej śpiewane pieśni to: Bracia 
rocznica, Dalej bracia do bułata, Krakusy, Polak nie sługa i Warszawian-
ka. Wśród przedstawień największym uznaniem i najczęstszym wykona-
niem cieszyła się sztuka pt. Rozmowa babci z wnuczką i obrazek scenicz-
ny zatytułowany Babcia. Oba utwory zawierały mocne akcenty narodowe 
i patriotyczne, kładły nacisk na ukazanie różnicy między ojczyzną znie-
woloną a Polską wolną. Każdą uroczystość poświęconą przedstawione-
mu wydarzeniu kończono odśpiewaniem hymnu Jeszcze Polska nie zginę-
ła i Roty12.

W szkołach w większych miejscowościach zainteresowanie tego typu 
uroczystościami było na tyle duże, że musiano je często powtarzać dla 
szerszej publiczności. Świadczyło to o dużej dojrzałości narodowej i oby-
watelskiej tych społeczności. Dzięki takim postawom przedstawione wy-
darzenia zapadały głęboko w pamięć zebranej publiczności oraz podno-
siły również znaczenie szkoły w funkcjonowaniu lokalnych społeczności. 
Potwierdza to choćby zapis kronikarski ze szkoły w Radomiu, gdzie 
w czasie takiej uroczystości słuchali rodzice wypowiadanych z uczuciem 
i wzruszeniem bolesnych wspomnień pamiętnej nocy listopadowej13. 

W tym czasie od tego poziomu niewiele lub wcale starały się nie od-
biegać niewielkie szkoły na Kielecczyźnie. Przykładem może być uroczy-
stość, która odbyła się w 1926 roku w szkole w Sudole pow. opatowski. 
Salę szkolną dość niespodziewanie zapełnili nie tylko miejscowi ucznio-
wie i ich rodzice, ale też i ludność z dwóch sąsiednich miejscowości (Jasic 
i Hronic). Na początek obchodu odśpiewano pieśń Boże, coś Polskę i wy-
słuchano odczytu pt. Powstanie listopadowe. Później młodzież recytowa-
ła wiersze i śpiewała pieśni wprowadzające publiczność nie tylko w pa-
triotyczny klimat, ale i w nastrój zadumy nad tamtymi wydarzeniami. 
Największe uznanie w oczach przygotowujących tę uroczystość znalazły 
wiersze: Krakusy, Noc swobody, O czwartakach, Pod Grochowem i w Ol-
szynie, Pułk czwarty i Śpiew rewolucyjny. Recytowane wiersze przeplatano 

12 A PR., Kr. sz. 1915–1933, Sz. P. Ż. im. T. Kościuszki, Radom, rkps 1, s. 3, 7, 12, 23; 
E. Juśko, A. Niedojadło, Uroczystości w szkołach…, s. 56–57; A. Niedojadło, Uroczystości 
państwowe…, s. 118. 

13 A PR., Kr. sz. 1915–1933, Sz. P. Ż. im. T. Kościuszki, Radom, rkps 1, s. 3, 7, 12.
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pieśniami: Bracia rocznica, Ciężko ranny i Śmierć gen. Sowińskiego. W dal-
szej części uroczystości poprzez wyświetlanie obrazów chciano w sposób 
poglądowy pokazać najważniejszych bohaterów i wydarzenia nocy listo-
padowej 1830 roku. Obchód zakończono wspólnym odśpiewaniem przez 
zebranych Roty14.

29 listopada 1830 roku w uroczysty, patriotyczny i obywatelski nastrój 
wprowadziła dziatwę szkolną nauczycielka w szkole w Bistuszowej. Bar-
dzo mocne wrażenie wywarły na uczestnikach poranka słowa jej wystą-
pienia podkreślające bohaterski wysiłek naszych przodków dla niepod-
ległości Polski, znaczenie posiadania niepodległego państwa dla narodu 
oraz zwracające uwagę, w jaki sposób należy ojczyznę kochać, pracować 
i poświęcać się dla niej15.

Inny jeszcze przebieg miały uroczystości w tarnowskich szkołach. Sta-
rano się przywracać pamięć o wydarzeniach nocy listopadowej i budzić 
ducha patriotycznego w wygłaszanych wykładach połączonych z wyświe-
tlaniem obrazów historycznych związanych z tymi wydarzeniami i śpie-
wem pieśni patriotycznych16. Skromniejszy program obchodów miały 

14 A PKie., P/Sa., Kr. Sz. 1920–1960, P. Sz. P., Sudoł, rkps 1, s. 4. W podobny sposób 
starano się obchodzić też to wydarzenie w szkołach w: Białej Wyżnej pow. nowosądecki 
(ANKr., O/III., Kr. Sz. P., Biała Wyżna 1899–1951, rkps 46, s. 23), Kielcach (APKie., Ks. 
pr. RP. 1931–1934 [prot. 11, 12 i 14 XI 1930], Sz. P. nr 1 im. S. Staszica, Kielce 1915–1951, 
rkps 4, s. 45), Krakowie im. św. Scholastyki (ANKr., O/III., Kr. Sz. im. św. Scholastyki, Kra-
ków 1914–1941, rkps 76, bs.), Krzyżowej (ANKr., O/III., Kr. Sz. L. 2-kl., Krzyżowa 1906–
1939, rkps 93, bs.), Maruszynie pow. nowotarski (ANKr. O/III., Kr. Sz. L., Maruszyna 
1885–1932, rkps 97, bs.), Nowym Sączu (A. Sz., Kr. sz. 1918–1946, Sz. P. nr 9, Nowy 
Sącz, rkps bn., bs.), Nowym Targu (Ks. Pr. 1930–1935 [prot. 11 VII 1932], Sz. L. 7-kl. 
Ż., Nowy Targ, rkps 18, bs.), Opocznie (Ks. pr. RP. 1930–1935, P. Sz. P. nr 2, Opoczno, 
rkps 24, s. 4), Ostrowcu (ANKie., O/St., Ks. pr. 1929–1934 [prot. 5 XI 1930], Sz. P. nr 8, 
Ostrowiec 1920/21–1945/46, rkps 25, s. 41), Podlipiu pow. Dąbrowa Tarnowska (ANKr., 
O/T., Ks. pr. konf. 1911–1930 [prot. 5 XI 1929], Sz. P., Podlipie, rkps 1, s. 113); Poroninie 
pow. nowotarski (ANKr., O/NT – Sp., Kr. sz., Sz., Poronin 1877–1928, rkps 14, s. 111), 
Rąbkowej pow. nowosądecki (A. Sz. Kronika szkolna Szkoły Podstawowej w Rąbkowej 
1913–1939 [Kr. sz. Sz. P., Rąbkowa 1913–1939], rkps bn., bs.).

15 ANK r., O/T., Kr. Sz. 1915–1985, Sz. P., Bistuszowa, rkps 1, s. 26–27.
16 ANK r., O.T., Kr. Sz. L. im. K. Brodzińskiego 1910–1960, Sz. L. im. K. Brodzińskie-

go, Tarnów, rkps 1, s. 14; ANKr., O/T., Kr. Sz. 1915–1948, Sz. P. im. K. Hoffmanowej, Tar-
nów, rkps 8, s. 22; ANKr., O/T., Kr. Sz., Sz. W. M. im. M. Kopernika, Tarnów, rkps 19, s. 51; 
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z kolei szkoły pilzneńskie. 29 listopada 1933 roku młodzież szkolna wzię-
ła najpierw udział w nabożeństwie żałobnym odprawionym za poległych 
w powstaniu listopadowym, a potem przeszła do własnych szkół, gdzie 
wysłuchała okolicznościowych pogadanek17.

Z wielkim szacunkiem obchodzono również kolejne rocznice po-
wstania styczniowego. Uroczystościom o charakterze ogólnopolskim 
we wszystkich szkołach sprzyjał fakt, że po odzyskaniu niepodległo-
ści żyło jeszcze wielu uczestników tamtych wydarzeń chętnie uczestni-
czących w organizowanych przez szkoły obchodach i przywołujących 
na żywo pamięć powstania styczniowego. Byli oni też wiarygodnym, nie-
podważalnym i żywym świadectwem walki o wolną ojczyznę i polskość 
z państwami zaborczymi. Postawy patriotyczne i niepodległościowe, jakie 
prezentowali uczestnicy powstania i zarazem jego bohaterowie, przywo-
ływane były przez treści odzwierciedlone w deklamowanych wierszach, 
śpiewanych pieśniach i wystawianych sztukach oraz obrazach scenicz-
nych. W scenariusze obchodów wplatano też wiersze i pieśni oddające 
wiernie dramat walczących powstańców o wolną Polskę. W pierwszych 
latach niepodległości w treściach przekazywanych widowni starano się 
najczęściej eksponować akcenty narodowe. 

W takiej konwencji przebiegały obchody w szkole w Radomiu. 
W styczniu 1921 roku uroczystość rozpoczął chór szkolny odśpiewa-
niem pieśni Smutna wierzba. Następnie recytowano wiersze: Dziaduś, 
Traugutt, Za ojczyznę i Zwalony krzyż. W dalszej części odegrano dialog 
Matka Polska, a całość uroczystości zamknięto odśpiewaniem Roty18. 
W 1925 roku obchód w tej szkole rozpoczął referat na temat roli i zna-
czenia zrywu styczniowego dla podtrzymania świadomości i tożsamości 
narodowej. Pośród wybranych wierszy recytowano następujące: Cmen-

A. Sz. Kr. Sz. 1914–1939, Sz. P. im. M. Konopnickiej, Tarnów, rkps bn., s. 19; E. Juśko, 
A. Niedojadło, Uroczystości w szkołach…, s. 57; A. Niedojadło, Pierwsze dni…, s. 92. 

17 ANK r., O/T., Kr. Sz. i ks. wiz. 1914–1954, Sz. P. im. W. Jagiełły, Pilzno, rkps 6, s. 111. 
18  PR., Kr. sz. 1921–1924, Sz. P. Ż. im. T. Kościuszki, Radom, rkps 1, s. 3–4. Po-

dobnie tego typu uroczystości przeprowadzano m.in. w szkole w Białej Wyżnej (ANKr., 
O/III., Kr. Sz. P., Biała Wyżna 1899–1951, rkps 46, s. 32), Iwkowej (A. Sz. Kr. 4-kl. Sz., 
Iwkowa 1915–1939, rkps bn., bs.), Tuchowie pow. tarnowski (A. Sz. pr. RP. 1918–1939 
[prot. 6 XI 1928], Sz. P., Tuchów, rkps bn., bs.).
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tarz małogoski i Fujarka pamięci poległych żołnierzy. Następnie odśpie-
wano pieśni Polak nie sługa i Jeszcze Polska nie zginęła, by uroczystość 
zakończyć obrazkiem scenicznym pt. Wieczór styczniowy, zawierającym 
w swych treściach wiele akcentów patriotycznych i narodowych19. 

W szkołach tarnowskich, głównie w latach 30. XX wieku, atmosfe-
rę tamtych dni, heroizm walczących i wiarę powstańców w odzyskanie 
niepodległości starano się przywoływać w pogadankach, wykładach, wy-
świetlanych obrazach i obrazach scenicznych, na przykład Wieczór stycz-
niowy czy X Pawilon. W 1934 roku w szkole im. K. Brodzińskiego w Tar-
nowie rangę uroczystości starano się podkreślić przez odpowiedni wystrój 
sali obchodów. Udekorowano ją portretem naczelnika Rządu Narodowe-
go, Romualda Traugutta, i urządzono w niej również wystawę reprodukcji 
obrazów Artura Grottgera o tematyce powstańczej20.

Interesujące scenariusze obchodów starano się też przygotować 
w mniejszych szkołach. 28 stycznia 1928 roku w szkole w Sudole z okazji 
65-lecia wybuchu zrywu styczniowego odbył się wieczorek poświęcony 
temu wydarzeniu. Rozpoczął go odczyt dotyczący celu i znaczeniu po-
wstania, następnie wyświetlano i objaśniano obrazy o tematyce powstań-
czej. Na koniec deklamowano wiersze i śpiewano patriotyczne pieśni21.

W styczniu 1931 roku zorganizowano uroczysty poranek w niewiel-
kiej szkole w podkrakowskich Toniach. Uroczystość otworzyły wystąpie-
nia dwóch nauczycielek tej szkoły. Były to: odczyt pt. Powstanie styczniowe 
i słowo wstępne do przygotowanego na koniec uroczystości przedstawie-
nia pt. Hanusia Srożańska pokazującego tło powstania. Później odbyły się 
deklamacje wierszy i chóralne śpiewy pieśni patriotycznych. Stroną tech-
niczną i dekoracyjną zajęli się rodzice z nauczycielami. Kostiumy żmudz-

19 A PR., Kr. Sz. 1921–1924, Sz. P. Ż. im. T. Kościuszki, Radom, rkps 1, s. 4.
20 ANK r., O.T., Kr. Sz. L. im. K. Brodzińskiego 1910–1960, Sz. L. im. K. Brodziń-

skiego, Tarnów, rkps 1, s. 14; ANKr., O/T., Kr. Sz. 1915–1948, Sz. P. im. K. Hoffmanowej, 
Tarnów, rkps 8, s. 22; ANKr., O/T., Kr. Sz., Sz. W. M. im. M. Kopernika, Tarnów, rkps 19, 
s. 69; ANKr, O/T., Sz. P. nr 5 im. T. Kościuszki, Tarnów, Kr. Sz. 7-kl. im. T. Kościuszki 
1896–1930, rkps 1, s. 93; ANKr., O/T., Kr. Sz. P. 1928–1939, Sz. P. nr 9 im. Orląt Lwow-
skich, Tarnów, rkps 2, s. 7.

21 A PKie., O/Sa., Kr. Sz. 1920–1960, P. Sz. P., Sudół, rkps 1, s. 4. W podobnej kon-
wencji przeprowadzono uroczystość w szkole w Gronkowie, ANKr., O/III., Kr. P. 3-kl. 
Sz. P., Gronków 1932–1951, rkps 61, s. 65.
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kie i kozackie wypożyczono z Krakowa. Młodzież odegrała przedstawie-
nie z wielkim zrozumieniem i przejęciem22. Pokazano żywy obraz jako 
apoteozę Polski odbierającej hołd od księcia Józefa Poniatowskiego, ko-
synierów, powstańców i ówczesnego żołnierza. Miejscowa ludność zain-
teresowana była żywo uroczystością, wypełniając salę lekcyjną po brzegi23. 
Z kolei w szkołach pilzneńskich główny nacisk w czasie obchodów poło-
żony był na pierwiastek patriotyczno-religijny. Najważniejszym punktem 
programu był udział w uroczystym nabożeństwie z patriotyczną homilią 
i modlitwy za dusze poległych powstańców24.

Każda szkoła urządzała obchody na miarę swoich możliwości. 
W 1923 roku w szkole w Bodzechowie objęte nimi zostały klasy III–VI, 
w których na ostatniej godzinie lekcyjnej należało poświęcić czas na wy-
tłumaczenie przyczyn, przebiegu i skutków narodowego zrywu powstań-
czego z 1863 roku25.

Mniejsze znaczenie wśród obchodzonych uroczystości miało powsta-
nie chłopskie w Chochołowie popierające powstanie krakowskie w 1846 
roku. Rocznicę jego wybuchu świętowano jedynie w nielicznych wsiach 
podhalańskich i nowosądeckich. Po zakończeniu I wojny światowej bardzo 
ważne emocjonalnie dla regionu podhalańskiego były obchody tego naro-
dowowyzwoleńczego zrywu wcześniej przez zaborcę zabronione. Prawdo-
podobnie pierwszą miejscowością na Podhalu, gdzie świętowała młodzież 
szkolna z rodzicami i mieszkańcami, była placówka w Długopolu pow. no-
wotarski. Uroczystość zorganizowano 18 marca 1919 roku26. Przypomnie-
nie tego wydarzenia i związana z nim uroczystość miały na celu integrację 
ludności podhalańskiej oraz zacieranie wciąż jeszcze żywych waśni mię-
dzy chochołowianami a ludnością Czarnego Dunajca, których przyczyną 
była prowokacja urzędnika austriackiego (uderzenie i rozbicie powstańców 
chochołowskich przez chłopów czarnodunajeckich) i niezrozumienia przez 
chłopów czarnodunajeckich celów i potrzeby powstania narodowego.

22 ANK r., O/III., Kr. 1-kl. P. E. Sz., Tonie 1869–1949, rkps 129, s. 145. 
23  Ibidem.
24 ANK r., O/T., Kr. Sz. 1914–1946, Sz. P. Ż. im. Królowej Jadwigi, Pilzno, rkps 1, s. 22; 

ANKr., O/T., Kr. Sz. i ks. wiz. 1914–1954, Sz. P. im. W. Jagiełły, Pilzno, rkps 6, s. 112. 
25 A PKi., O/Sa., Pr. pos. RP. 1922–1927, P. Sz. P., Bodzechów, rkps 22, s. 18. 
26 ANK r., O/III., Kr. Sz., Długopole 1885–1952, rkps 56, s. 40. 
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Obchody o charakterze lokalnym, a nie ogólnopaństwowym, niosły 
ze sobą duży ładunek wielu wartości patriotycznych i moralnych. Budziły 
szacunek dla własnej przeszłości, stwarzały możliwość wyciągania z niej 
odpowiednich wniosków dla bytu państwa polskiego i przygotowywały, 
głównie młode pokolenie, do obrony ojczyzny w przypadku jej zagroże-
nia. Potwierdza to przykład usilnych starań szkoły i mieszkańców Czarne-
go Dunajca w Kuratorium Okręgu Szkolnego Krakowskiego o nadanie tej 
placówce imienia przywódców powstania chochołowskiego w celu zma-
zania niechlubnego udziału w wydarzeniach z przeszłości oraz odkupie-
nia i zadośćuczynienia za popełnione błędy i ciążące na nich winy. Kura-
torium, rozumiejąc intencje nauczycielstwa i mieszkańców, postanowiło 
wydać zgodę o następującej treści: Kuratorium przychylając się do wniesio-
nej prośby przez tutejszą Radę Szkolną i Zarząd Szkoły zezwala na nadanie 
tutejszej szkole imienia księdza Kmietowicza i Andrusikiewicza jako boha-
terów Podhala z Chochołowa, którzy dla świętej sprawy o wolność Ojczyzny 
porwali lud Podhala w smutnej pamięci roku 1846 za co długoletnie więzie-
nie austriackie przecierpieli27.

Rocznice wybuchu tego powstania były również obchodzone w szko-
łach na ziemi sądeckiej. 18 marca 1919 roku w programie poranka 
w szkole w Obidzy pow. nowosądecki znalazł się odczyt wyjaśniający 
przyczyny wybuchu i znaczenie powstania chochołowskiego z 1846 roku 
dla kwestii narodowej. Uroczystość służyła też ówczesnemu procesowi 
wychowawczemu, wskazując młodzieży, w jaki sposób powinna naślado-
wać godnych przodków wsi podhalańskiej Chochołowa, jak ma młodzież 
polska postępować i jak ma żyć, ażeby stała się godną naszej zmartwych-
wstałej Ojczyzny28.

Przebieg opisanych uroczystości dawał polskiej młodzieży szkolnej 
możliwość aktywnego w nich uczestniczenia, przeżywania emocjonalne-
go najbardziej pożądanych wartości ideowych, utrwalania poczucia moc-

27 ANK r., O/III., Kr. Sz. P. im. ks. Kmietowicza i Andrusikiewicza, Czarny Dunajec 
1890–1944, rkps 46, s. 83; A. Niedojadło, Wychowanie narodowe i państwowe w szkołach 
powszechnych Okręgu Szkolnego Krakowskiego w latach 1918–1939, Lublin–Tarnów 2013, 
s. 169–170.

28 ANK r., O/III., Kr. Sz. P., Obidza, rkps 108, bs.; A. Niedojadło, Wychowanie naro-
dowe…, s. 170.
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niejszej więzi z własną miejscowością i trwałego zapisania się w pamięci 
jej mieszkańców. Stanowiły też doskonałą szkołę kształcenia postaw pa-
triotycznych, szacunku dla swojego narodu, odpowiedzialności, karno-
ści i kultywowania tradycji regionalnych i narodowych. Dawały szero-
kie możliwości przeżywania dziejów własnego miasta, wsi przez pryzmat 
wydarzeń minionych i obecnych jako pewnej części w dziejach własnej 
ojczyzny. Zarówno obchody uroczystości lokalnych, jak i tych o zasięgu 
ogólnopolskim spełniały postawione przed nimi najważniejsze cele: bu-
dziły uczucia patriotyczne i narodowe oraz przywracały pamięć miejsc 
odnoszonych sukcesów w walkach oręża polskiego i jego bohaterskich 
bojowników wśród najliczniejszych populacji narodu, czyli uczniów, ich 
rodzin i społeczności lokalnych.

Treści tych uroczystości różniły się stopniem akcentowania nieco 
innych wartości w latach 1918–1926, a innych w okresie 1927–1939. 
Związane to było z odmiennymi modelami wychowawczymi funk-
cjonującymi wówczas w polskiej szkole. Model narodowy kładł głów-
nie nacisk na pierwiastki patriotyczne, narodowe i religijne. Kolejne 
modele: państwowo-obywatelski i obywatelsko-państwowy (narodo-
wy) zmierzały do wychowania państwowca, obywatela przywiązanego 
do państwa i jemu służącego w czasie pokoju i wojny. Po 1926 roku 
wpływ na dobór treści wierszy, obrazów scenicznych czy sztuk teatral-
nych miał nie tylko realizowany model wychowawczy, ale też występu-
jące w nim pewne elementy założeń ideologicznych ekipy sanacyjnej. 
Stopień ich realizacji w procesie dydaktyczno-wychowawczym i w uro-
czystościach szkolnych był kontrolowany i oceniany przez inspektorów 
szkolnych i wizytatorów.

Zróżnicowanie treści przedstawianych w trakcie uroczystości wyni-
kało nie tylko z zaleceń władz szkolnych. Niejednokrotnie pewien wpływ 
na treści zawarte w programach obchodów oraz ich oprawę artystyczno-
-techniczną miały lokalne zwyczaje i tradycje. Przedstawione wartości, 
eksponowane w trakcie uroczystości z minionych lat, obecnie nie są już 
tak pieczołowicie kultywowane w polskich szkołach, schodząc niejako 
w procesie dydaktyczno-wychowawczym na dalszy plan.

Powyższa analiza przykładów zaczerpniętych z dość obfitej podsta-
wy źródłowej pokazuje, że z nieco większym pietyzmem, szacunkiem 
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i entuzjazmem podchodzono do omawianych uroczystości na Kielec-
czyźnie poddawanej wcześniej brutalnej rusyfikacji i bezprawiu niż 
w województwie krakowskim. Jednym z powodów takiego stanu rze-
czy mogło być to, iż teren ziemi krakowskiej należący do Galicji i cie-
szący się od 1867 roku autonomią korzystał już wtedy z pewnych moż-
liwości obchodzenia ważnych rocznic dziejowych w języku polskim. 
Tu też przybywali z innych zaborów świętować te ważne rocznice Pola-
cy chcący zaakcentować swój patriotyzm i podkreślić własną tożsamość 
narodową.

2. Chwała weteranom powstań

Z analizy dostępnych materiałów źródłowych wynika, że największe 
i w bogatej oprawie artystycznej obchody towarzyszyły przede wszystkim 
rocznicom powstania styczniowego i listopadowego, a następnie powsta-
nia kościuszkowskiego i chochołowskiego. W takiej też kolejności pod 
względem hierarchii ważności oddawano w różnych formach hołd bo-
haterom polskich powstań narodowych. Najbardziej żywa była pamięć 
o powstaniu styczniowym z 1863 roku, od wybuchu którego upłynęło 
zaledwie kilkadziesiąt lat. Trendowi temu sprzyjała również działalność 
komendanta, a następnie Naczelnika Państwa, J. Piłsudskiego zarówno 
w czasie trwania I wojny światowej, jak i po jej zakończeniu. Na jego po-
lecenie żołnierze mu podlegli odszukiwali mogiły powstańcze oraz żyją-
cych jeszcze weteranów pamiętnego zrywu narodowego z 1863 roku. Już 
w styczniu 1919 roku Piłsudski wydał niezmiernie ważny rozkaz, na mocy 
którego żyjący jeszcze powstańcy uznani zostali za żołnierzy wojska pol-
skiego. Dawało im to nie tylko bardzo wiele satysfakcji, ale podnosiło 
głównie ich prestiż i znaczenie wśród społeczeństwa polskiego. Należało 
im salutować i oddawać honory z należytym szacunkiem. Kilkuset by-
łych powstańców otrzymało wówczas z rąk Naczelnika Krzyże Walecz-
nych i Krzyże Virtuti Militari. Dla podkreślenia rangi tych orderów ostat-
nie z wymienionych odznaczeń państwowych zostało restytuowane przez 
Piłsudskiego w rocznicę powstania styczniowego obchodzonego w tym 
czasie już w wolnej Polsce. Wykonany przez siebie gest wobec wetera-
nów powstania Naczelnik tłumaczył w następujących słowach: Zrobiłem 
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to rozmyślnie, aby związać życie nowoczesnego żołnierza Polski z wszystki-
mi walkami przeszłości, które dla jej swobody toczono29.

Zaawansowany wiek weteranów zrywu styczniowego nie przeszka-
dzał im w aktywnym uczestnictwie w obchodach świąt państwowych, od-
bieraniu defilad i składaniu wieńców na grobach, płytach pamiątkowych 
i pod pomnikami. Byli nie tylko bohaterami, ale głównie żywym źródłem 
wiedzy o tym ważnym wydarzeniu dziejowym podczas wystąpień w cza-
sie akademii szkolnych, odwiedzin placówek oświatowych, kulturalnych 
i jednostek wojskowych. Żołnierze wojska polskiego pierwsi im salutowa-
li, a przechodnie na ulicy uchylali kapelusze w geście wielkiego szacunku. 
Powstańcy styczniowi mieli status szczególny, traktowano ich niemal jak 
skarb narodowy30.

Pamięć o powstaniach narodowych szkoły kultywowały nie tylko 
przez uroczyste obchody. Miały też miejsce i inne formy, do których za-
liczano: odwiedzanie mogił powstańczych, pomników, wspieranie budo-
wy pomników, płyt pamiątkowych, nadawanie imion bohaterów powstań 
szkołom, drużynom harcerskim, kołom PCK, ulicom, uwzględnianie 
propagowania postaci tych bohaterów w planach pracy dydaktyczno- 
-wychowawczej szkół i udział w uroczystościach organizowanych przez 
miasta lub gminy. Potwierdzają to przykłady z różnych szkół OSK. W Sta-
rosiedlicach pow. iłżecki w latach 20. XX wieku po mszy św. związanej 
z obchodami Konstytucji 3 Maja dzieci szkolne udawały się na mogiły po-
wstańców styczniowych, by odmówić modlitwy i odśpiewać pieśni o cha-
rakterze patriotycznym31.

Praktykowanie podobnej tradycji potwierdza zapis kronikarski z roku 
szkolnego 1929/1930 w szkołach pilzneńskich. Tu rokrocznie po nabo-
żeństwach poświęconych odzyskaniu niepodległości młodzież szkolna, 
organizacje szkolne i pozaszkolne oraz mieszkańcy miasta udawali się 

29  P. Zychowicz, Powstańcy styczniowi II RP byli traktowani niemal jak święci. 
III RP żołnierzy walczących o wolność Polski potraktowała po macoszemu, „Uważam Rze” 
2012, nr 4(51), s. 65.

30  Ibidem. Zob. też: A.E. Wasilewska, Gloria victis. Tradycje powstania styczniowego 
w Drugiej Rzeczypospolitej, Pruszków 2004.

31 A PKie., O/St., Kr. Sz. L. 1916–1927 [prot. 3 V 1922], Sz. P., Starosiedlice 1916–
1933, rkps 1, s. 9.
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pod pomnik powstańców z 1863 roku. Tam przemawiali kierownicy szkół 
i śpiewano pieśni powstańcze i patriotyczne. 11 listopada 1929 roku prze-
mawiający kierownik szkoły męskiej Radowicz w płomiennych słowach 
oddał hołd wszystkim bojownikom o wolność Ojczyzny32. 

Bohaterom powstańczym oddawały cześć nie tylko szkoły, ale i poje-
dyncze klasy i organizacje harcerskie. W 1928 roku dzieci z oddziału III 
szkoły nr 1 w Starachowicach, chcąc uczcić pamięć dyktatora powstania 
Mariana Langiewicza, udały się na wycieczkę do źródła nazwanego jego 
imieniem w Ratajach. Tam wysłuchały pogadanki o bohaterskim przy-
wódcy, a następnie zaśpiewały pieśni patriotyczne pochodzące z czasów 
powstania styczniowego, by na koniec odśpiewać Rotę33.

Z kolei szkolna drużyna im. Mariana Langiewicza z tej szkoły prakty-
kowała jeszcze inną tradycję. Najpierw harcerze uczestniczyli w Święcie 
Drużyny, w trakcie którego odbierano przyrzeczenia harcerskie nowych 
członków. Następnie wszyscy harcerze udawali się na wycieczkę do Wą-
chocka, do obozu Langiewicza, i lasku koło Orłowa, aby tak oddać hołd 
bohaterowi narodowemu i patronowi swej drużyny34. 

Uroczyste obchody poświęcone utrwalaniu pamięci o bohaterach po-
wstańczych organizowano również w szkołach tarnowskich. Przykładowo 
22 stycznia 1935 roku młodzież ze szkoły im. K. Brodzińskiego wyruszyła 
na Cmentarz Stary, gdzie złożyła wieniec na okazalej mogile powstańców, 
tzw. dzieci tarnowskich. Następnie jeden z uczniów ze starszych oddzia-
łów wygłosił hołdownicze przemówienie, a chór szkolny śpiewał pieśni 
patriotyczne. Na koniec wszyscy zebrani w patriotycznym nastroju od-
śpiewali Boże, coś Polskę35.

32 ANK r., O/T., Kr. Sz. 1914–1946, Sz. P. Ż. im. Królowej Jadwigi, Pilzno, rkps 1, s. 32.
33 A PKie., O/St., Pr. RP. 1926–1946 [prot. 22 VI 1928], Sz. P. nr 1, Starachowice, 

rkps 38, bs. 
34  Ibidem, prot. 26 III 1935, rkps 38, bs.
35 ANK r., O/T., Kr. Sz. L. im. K. Brodzińskiego 1924–1948, Sz. L. im. K. Brodziń-

skiego, Tarnów, rkps 1, s. 38; A. Niedojadło Uroczystości państwowe ważnym i praktycz-
nym komponentem w realizacji podstawowych założeń i teleologii wychowania państwo-
wego w szkołach powszechnych Okręgu Szkolnego Krakowskiego w II Rzeczypospolitej 
(1926–1939). Wybrane zagadnienia [w:] Rola nauczyciel w wychowaniu, wczoraj, dziś, 
jutro, red. B.D. Niziołek, Łapczyca 2016, s. 99.
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Dużą aktywność w utrwalaniu pamięci o powstańcach wykazywa-
li członkowie szkolnych kół PCK wielu placówkach. Przykładem może 
być szkoła nr 1 w Starachowicach. Członkom koła wpajano kult dla bo-
haterów narodowych i opiekę nad ich opuszczonymi grobami w pobli-
skim Wierzbniku. 12 maja 1938 roku w dowód wdzięczności za walkę 
o wolność złożyli oni wieniec u stóp Pomnika Niepodległości36. 4 listo-
pada 1938 roku natomiast udali się oni z kwiatami i wieńcami na stary 
cmentarz w Wierzbniku. Uporządkowali 7 opuszczonych mogił, a następ-
nie ozdobili je kwiatami, wieńcami i zapalonymi zniczami37.

W wielu szkołach i w różnych klasach poszczególnych szkół w Pol-
sce informacje o powstańczych bohaterach oraz ich postawach godnych 
do naśladowania zamieszczano w rocznych planach wychowawczych. 
W roku szkolnym 1935/1936 w programie wychowawczym w kl. VI szko-
ły nr 1 w Starachowicach hasło: Wdrażanie do czynnej miłości bliźnie-
go obejmowało krzewienie kultu bohaterów walk niepodległościowych 
sprzed 1918 roku i po odzyskaniu niepodległości. Pośród postaci zwią-
zanych z ruchem powstańczym i niepodległościowym znaleźli się między 
innymi: gen. Józef Chłopecki, książę Adam Czartoryski, gen. Jan Henryk 
Dąbrowski, Jan Kiliński, Tadeusz Kościuszko, Emilia Plater, książę Józef 
Poniatowski, gen. Ignacy Prądzyński, Kazimierz Pułaski, gen. Jan Skrzy-
necki, gen. Ignacy Sowiński i Romuald Traugutt38. 

Pamięć o Kościuszce i Kilińskim starano się kultywować poprzez or-
ganizowanie akademii dla szerszego gremium publiczności, nadawanie 
ich imion jako patronów szkołom, ulicom i budowę pomników. 10 maja 
1932 roku członkinie drużyny harcerskiej im. T. Kościuszki ze szkoły nr 1 
im. S. Staszica w Kielcach przygotowały akademię upamiętniającą zwycię-
ską bitwę pod Racławicami pod dowództwem ich patrona. Uroczystość 
miała miejsce w Teatrze Polskim w Kielcach i cyklicznie odbywała się 
w następnych latach przy licznym udziale publiczności39.

36 A PKie., O/St., Pr. RP. 1926–1946 [prot. 22 VI 1928], Sz. P. nr 1, Starachowice, 
rkps 38, bs.

37  Ibidem, prot. 9 II 1939, rkps 38, bs.
38  Ibidem, prot. 30 IX 1935, rkps 38, bs.
39 A PKie., Ks. pr. RP. 1931–1934 [prot. 8 III 1932], Sz. P. nr 1 im. S. Staszica, Kielce, 

rkps 4, s. 17 v.
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W upamiętnianiu i uhonorowaniu polskich bohaterów obok pol-
skich dzieci spośród mniejszości narodowych w największym stop-
niu brały udział dzieci pochodzenia żydowskiego mimo sporadycz-
nych protestów syjonistów. W 1918 roku w Sosnowcu, oprócz polskich 
uczniów, w uroczystościach wzięły także udział dzieci żydowskie ze szko-
ły miejskiej. Wyruszyły one spod bóżnicy ze sztandarem z podobizną 
T. Kościuszki na miejsce zawieszenia tablicy zmieniającej nazwę ulicy 
na Kościuszkowską40. 

19 kwietnia 1936 roku w Warszawie odsłonięto pomnik bohatera po-
wstania kościuszkowskiego, J. Kilińskiego. Wiele szkół w tym dniu starało 
się go uhonorować w jakieś formie jako pułkownika wojsk polskich. Przy-
kładowo w Olkuszu zostało odprawione uroczyste nabożeństwo, w któ-
rym brały udział miejscowe szkoły ze sztandarami41.

Ciągłe, systematyczne i aktywne pielęgnowanie tradycji powstańczej 
ukierunkowane było nie tylko na wzbudzenie szacunku i uznania dla jej 
bohaterów, ale i ukazanie, jak w tych trudnych czasach rozbiorów i zabo-
rów starano się w sposób usilny i niezrażony podkreślać tożsamość naro-
dową i przypominać Europie i światu, że naród polski mimo prób wyna-
rodowienia nie zatracił świadomości narodowej nadal żyje i istnieje mimo 
braku własnej państwowości. Fakty te stanowiły jakby zapowiedź, że Pol-
scy przy każdej nadarzającej się okazji politycznej podejmą walkę o odzy-
skanie niepodległości i odbudowę utraconego i wolnego państwa.

Te różne formy kultywowania tradycji i pamięci narodowej stanowiły 
ważny element w odbudowie i utrwalaniu tożsamości narodowej. Wpły-
wały na kształtowanie właściwych postaw patriotycznych, moralnych 
i obywatelskich. Wykorzystywane często tradycje, zwyczaje i pamiątki lo-
kalne oddziaływały też na szybszą i korzystniejszą realizację programów 
wychowawczych i budowanie postaw rodziców i lokalnych społeczno-
ści. Cykliczne przypominanie i ukazywanie pozytywnych postaw i dzia-

40 A PKat., Uroczystości kościuszkowskie 1917–1921, Sosnowiec (Uroczyst. ko-
ściszk. Sosnowiec 1917–1921), rkps 2672, s. 42. Szkoda tylko, że uroczystość tę w brutal-
ny i antypolski sposób zakłócili żydowscy syjoniści. O incydencie tym donosiła lokalna 
prasa, pisząc: Paru zaciekłych Żydów rzuca się w drodze na sztandar, drze w strzępy i rzu-
ca na ulicę. Ze sztandarków zostają tylko drzewca.

41 ANK r., O/III., Kr. Sz., Olkusz 1926–1938, rkps 110, bs.
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łań bohaterów narodowych przy okazji różnych obchodów dostarczało 
młodzieży szkolnej i dorosłym potrzebnych wzorców do naśladowania. 
Uczestnictwo w takich uroczystościach kreowało pozytywny wizerunek 
szkoły polskiej, budziło dla niej uznanie, skłaniało do poprawy współpra-
cy i szybciej integrowało naród polski (znajdujący się wcześniej w niewoli 
trzech rozbiorców) w wolnym, pozaborowym państwie czy ojczyźnie.



Rozdział VI

Patriotyczne wartości w pracy organizacji

1. Organizacje szkolne

Organizacje uczniowskie w szkołach powszechnych OSK powstawa-
ły zasadniczo od zarania niepodległości Polski. Początki ich tworzenia 
były stosunkowo trudne ze względu na brak doświadczenia w tym za-
kresie, a także nieumiejętność pisania statutów w celu sformalizowania 
ich działalności. Najpierw dla powstających stowarzyszeń młodzieżowych 
należało znaleźć właściwe miejsce, przypisać im rolę i zadania w tworzo-
nym systemie wychowawczym odradzającej się polskiej szkoły. Większość 
z nich zawiązała się dopiero po 1926 roku, a głównie po 1932 roku, kiedy 
to nowa ustawa o systemie oświaty, preferując wychowanie państwowe, 
przewidywała dla nich istotną rolę w procesie wychowawczym. J. Jędrze-
jewicz w wystąpieniu sejmowym w 1931 roku za jeden z nadrzędnych 
celów wychowawczych w działalności organizacji uczniowskich uznał 
przygotowanie młodzieży do pracy państwowo-obywatelskiej na każdym 
odcinku1. Obserwując codzienną praktykę wychowawczą, myśl tę dalej 
rozwinął Władysław Spasowski, podkreślając, że szkoła powinna rozwinąć 
instynkty i uczucia drogą wszelkiego rodzaju organizacji samorządowych2.

W rodzącej się od podstaw szkole polskiej inicjatywę tworzenia sto-
warzyszeń uczniowskich w szkołach przejawiali kierownicy i nauczyciele 
tych placówek. Wcześniej i szybciej organizacje uczniowskie powstawały 
w miastach niż we wsiach. Szkoły wiejskie miały ograniczone pole dzia-
łania, borykając się z wieloma trudnościami natury lokalowej i organiza-

1  „Głos Nauczycielski” 1932, nr 20, s. 344.
2  W. Spasowski, Wychowanie społeczne [w:] Postępowa myśl oświatowa w Polsce 

w latach 1918–1939, red. B. Ługowski, F.A. Araszkiewicz, Wrocław–Warszawa–Kra-
ków 1972, s. 147. Zob. E. Juśko, Szkolnictwo powszechne w powiecie tarnowskim w latach 
1918–1939, Lublin 2003.
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cyjnej. Niejednokrotnie trzeba było zmieniać mentalność i przekonywać 
do potrzeby takiej działalności młodzież, starszych mieszkańców ma-
łych miejscowości o konserwatywnych i wstecznych poglądach. Po 1932 
roku organizacje szkolne powstawały coraz szybciej i liczniej z inspira-
cji, a następnie pod wpływem ich kontroli ze strony władz szkolnych. Po-
świadczają ten fakt materiały źródłowe, na przykład okólniki inspektorów 
szkolnych powiatowych i protokoły powizytacyjne. 

Cele i zadania organizacji szkolnych zapisane zostały w statucie pu-
blicznych szkół powszechnych i ustawie o ustroju szkolnictwa. Treści 
w nich zawarte wypływały z programów wychowawczych, na których 
je oparto. Ich rolą było nie tylko kształtowanie wymaganych postaw oby-
watelskich proponowanych przez wychowanie narodowe i państwowe. 
W pierwszym z nich kładziono nacisk na budowę, odbudowę, utrwalanie 
tożsamości narodowej i patriotyzm, a w drugim – na wychowanie pań-
stwowca, obywatela i patrioty. 

Każda zatem z opcji politycznych – prawica, lewica czy centrum – wy-
kazywała duże zainteresowanie pozyskaniem dla swych idei i programów 
jak największej liczby młodych ludzi. Rozumiał to również obóz sanacyj-
ny, który w latach 30. XX wieku wykazywał wyraźnie ożywienie w kwestii 
pracy z młodzieżą. Zmierzając do zwiększenia liczby organizacji szkol-
nych, na które politycy sanacji mieliby wpływ, uregulowali to prawnie 
w Okólniku nr 72 ministra WRiOP w sprawie opieki wychowawczej nad 
szkolnymi organizacjami młodzieżowymi z dnia 21 lipca 1937 roku3. 

Analiza źródeł pozwala przyjąć podział organizacji szkolnych według 
kryterium celów statutowych zastosowany przez K. Jakubiaka. Na potrze-
by tego opracowania zmodyfikowaliśmy go, wprowadzając dodatkowe 
kryterium zasięgu działania i wpływu tradycji lokalnych. Po uwzględnie-
niu tych zmian podział stowarzyszeń młodzieżowych działających w OSK 
jest następujący:

1. Organizacje o zasięgu ogólnopolskim i  charakterze ideowo- 
-wychowawczym: Związek Harcerstwa Polskiego, Organizacja Zuchów, 
Związek lub Koło Przyjaciół Harcerstwa, Krucjata Eucharystyczna, Kato-

3 K . Jakubiak, Wychowanie państwowe jako ideologia wychowawcza sanacji. Kształ-
towanie i upowszechnianie w periodycznych wydawnictwach społeczno-kulturalnych i pe-
dagogicznych, Bydgoszcz 1994, s. 171.
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lickie Stowarzyszenie Młodzieży Żeńskiej (Stowarzyszenie Dziewcząt Pol-
skich Katolickich), Katolickie Stowarzyszenie Młodzieży Męskiej (Zwią-
zek Młodzieży Katolickiej Męskiej), samorząd uczniowski, spółdzielnia 
uczniowska (sklepik), koła TPBPSP.

2. Organizacje ogólnopolskie o specjalistycznym zakresie działalności: 
Polski Czerwony Krzyż (PCK), Polski Biały Krzyż (PBK), Liga Obrony 
Powietrznej i Przeciwgazowej (LOPP), Liga Morska i Kolonialna (LMiK), 
Szkolne Koło Oszczędności (SKO), Towarzystwo Krajoznawcze.

3. Organizacje o tradycjach lokalnych lub działające w określonej 
szkole: Liga Morska i Rzeczna, Towarzystwo Opieki nad Zwierzętami, 
Opieki nad Ptakami, Liga Dobroci, chóry szkolne, zespół smyczkowy, 
koło śpiewacze, koło dramatyczne, koło esperanckie, koło literackie, koło 
teatralne, koło historyczne, koło polonistyczne, koło przyrodnicze, koło 
pomocy naukowych, koło sportowe, Kółko Miłośników Książki, Kółko 
św. Teresy od Dzieciątka Jezus, kółko wspierania Floty Narodowej, Samo-
pomoc Uczniowska, Towarzystwo Przyjaciół Skarbu4.

1.1. Organizacje o zasięgu ogólnopolskim 
i charakterze ideowo-wychowawczym

Na wybranych przykładach tych organizacji zostanie pokazana ich 
praktyczna rola i działanie na rzecz krzewienia postaw narodowych i pa-
triotycznych. Jednym z najważniejszych stowarzyszeń podkreślających 
kwestie narodowe i patriotyczne było harcerstwo razem z organizacja-
mi zuchowymi skupiającymi najmłodszych. Założycielem ZHP w Pol-
sce w 1919 roku był Andrzej Małkowski. U zarania powstania harcerstwo 
polskie miało osiągać swoje zamierzone cele za pomocą metod zapoży-
czonych od angielskiego skautingu, lecz przystosowanych do warunków 

4  Ibidem; A. Niedojadło, Wychowanie narodowe i państwowe w szkołach powszech-
nych Okręgu Szkolnego Krakowskiego w latach 1918–1939, Lublin–Tarnów 2013, s. 196; 
APKie., Księga uchwał konferencji 1924–1931 (Ks. u. konf. 1924–1931), Szkoła Pod-
stawowa nr 2 w Opocznie 1917–1950 (Sz. P. nr 2, Opoczno 1917–1950), rkps 32, s. 75; 
APKie., O/Pi., Księga protokołów RP. 1928–1936 (Ks. pr. RP. 1928–1936 [prot. 
8 VI 1935]), Publiczna Szkoła im. H. Kołłątaja w Kazimierzy Wielkiej 1870–1947 (P. Sz. 
im. H. Kołłątaja, Kazimierza Wielka 1870–1947), rkps 29, s. 120. 
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polskich. Harcerski ideał Polski wykrystalizował się z podstawowych za-
łożeń ideowych stowarzyszenia. Wśród najważniejszych kanonów tego 
ideału Polski znalazły się: dobrze zorganizowana, czyli mocna wewnętrz-
nie, kulturalna i sprawiedliwa. Sprawnej organizacji, działaniu i zdyscypli-
nowaniu służył podział organizacji harcerskiej na zastępy nazywane nie-
kiedy plutonami. W praktyce harcerze zmierzali do budowy i umacniania 
państwa polskiego poprzez swą solidną pracę w teraźniejszości i przyszło-
ści. Rolę harcerstwa w kultywowaniu tradycji narodowych i patriotyzmu 
podkreślił kierownik szkoły nr 1 w Starachowicach w 1928 roku na po-
siedzeniu rady pedagogicznej: utrwalenie w narodzie typu miłością spra-
wy przejętego obywatela żołnierza, dzielnego i ofiarnego bojownika prawdy, 
sprawiedliwości i wolności5.

Nawet w niewielkich szkołach mniejszych miejscowości starano się 
przykładać dużą wagę do realizacji celów i zadań statutowych. W 1932 
roku w szkole w Rzeczniowie przed niedawno powstałą organizacją po-
stawiono zadanie poznawania ideologii polskiego harcerstwa, jego praw, 
celów i wdrażanie ich w codziennym życiu. Do najważniejszych postaw 
do wdrażania w postępowaniu zaliczano: prawdomówność, punktual-
ność, sumienność i świadome wypełnianie obowiązków, koleżeńskość 
i spełnianie dobrych uczynków. Największy nacisk kładziono na obowią-
zujące wówczas wychowanie państwowe, uświadamiając druhów o ocze-
kiwaniach wobec nich ojczyzny oraz tym, jacy powinni być, by stać się 
godnymi jej synami. Często przypominano im punkt 2 prawa O miłości 
Boga i Ojczyzny6. 

Harcerze włączali się aktywnie w przygotowanie i przeprowadzanie 
rozmaitych uroczystości i obchodów państwowych, lokalnych, szkolnych 
i kościelnych. W ich działalności przejawiał się wielki patriotyzm, posza-
nowanie dla tradycji i zwyczajów narodowych oraz pamiątek i pomników 
z przeszłości. Wielkim pietyzmem i troską otaczali groby byłych powstań-
ców styczniowych, żołnierzy legionowych i żołnierzy polskich walczących 
w armiach zaborczych. Uczestniczyli w każdych uroczystościach sławią-
cych Polskę i naród polski. Były to odsłonięcia pomników, wmurowania 

5 A PKie., O/St., Pr. RP. 1926–1946 [prot. 26 X 1928], Sz. P. nr 1, Starachowice, 
rkps 38, bs.; S.I. Możdżeń, Historia wychowania 1918–1945, Kielce 2000, s. 160.

6 A PKie., O/St., Pr. RP. 1930–1934 [prot. 18 X 1932], Sz. P., Rzeczniów, rkps 1, s. 57.
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płyt pamiątkowych poświęconych ważnym postaciom, bohaterom i wy-
darzeniom w dziejach narodu polskiego. Starali się zatem uchronić od za-
pomnienia wszelkie ważne relikty narodowej przeszłości. Realizowali 
w pełni swój ideał służby Bogu, Polsce i bliźnim7.

19 marca 1932 roku drużyna harcerska im. J. Piłsudskiego ze szkoły 
im. M. Kopernika w Tarnowie urządziła uroczysty poranek w dniu imie-
nin Marszałka. Po okolicznościowym przemówieniu drużynowego, od-
śpiewaniu pieśni i recytacji wierszy o treściach harcerskich i patriotycz-
nych, złożeniu raportu druhowie przystąpili do chóralnego ślubowania 
na wierność Bogu, Ojczyźnie i Panu Marszałkowi8.

Harcerstwo wnosiło duży wkład w rozwój kultury zarówno w swojej 
organizacji, jak i w szkole i środowisku. Ceremoniał i obrzędy harcer-
skie budziły szerokie zainteresowanie społeczne, odciskając swe pozy-
tywne piętno na środowisku rodzinnym, szkolnym i lokalnym. Potwier-
dza to na przykład spotkanie opłatkowe, które odbyło się w 1938 roku 
w szkole w Starachowicach. Połączone z przyrzeczeniem harcerskim 
w obecności rodziców, łączyło statutowe kanony: religijne z patriotycz-
nymi. W swojej działalności organizacyjnej harcerze upowszechniali 
pewne zwyczaje, zasady życia zespołowego, społecznego i wzorce godne 
do naśladowania9.

7  Taką działalność można było dostrzec m.in.: w szkołach w Michałowie pow. 
iłżecki, Olkuszu, im. K. Brodzińskiego w Tarnowie, im. T. Kościuszki w Tarnowie, 
w szkole J. Topolnickiego w Pińczowie i szkole im. S. Staszica w Busku-Zdroju. APKie., 
O/St., Protokoły Rady Pedagogicznej 1926–1937 (Pr. RP. 1926–1937 [prot. 18 XII 1936]), 
Szkoła Podstawowa w Michałowie (Sz. P., Michałów), rkps 3, s. 59 v.; ANKr., O/III., 
Kr. Sz., Olkusz 1926–1938, rkps 110, bs.; ANKr., O/T., Kr. Sz. L. im. K. Brodzińskiego, 
Tarnów 1924–1948, rkps 1, s. 49; ANKr., O/T., Ks. pr. RP. 1922–1932, Szkoła Wydziałowa 
Męska nr 5 im. T. Kościuszki w Tarnowie (Sz. W. M. nr 5 im. T. Kościuszki, Tarnów), 
rkps 18, s. 10; A. Dziubiński, Dzieje Szkoły Podstawowej nr 1 w Pińczowie. Wydane 
dla uświetnienia 70. rocznicy wybudowania jej nowego gmachu i pierwszego w nim 
roku szkolnego 1931/32, Pińczów 2002, s. 31, 32; L. Marciniec, Kartki z historii Szkoły 
Podstawowej nr 1 im. Stanisława Staszica w Busku-Zdroju, Busko-Zdrój 2008, s. 29, 31, 
32; A. Niedojadło, i państwowe w szkołach powszechnych Okręgu Szkolnego Krakowskiego 
w latach 1918–1939, Lublin–Tarnów 2013, s. 197.

8 ANK r., O/T., Kr. Sz. W., Tarnów 1795–2003, rkps 19, s. 56. 
9 A PKie., O/St., Pr. RP. 1926–1946 [prot. 11 IV 1938], Sz. P. nr 1, Starachowice, 

rkps 38, bs. Podobnie było w czasie obchodów 15-lecia KDH w szkole im. S. Staszica 
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Właściwego rozumienia sprawiedliwości i poszanowania dla prawa 
uczono młodzież na podstawie harcerskiego etosu. Za przykład może 
służyć organizacja harcerska w szkole w Starachowicach w 1938 roku. 
Jej członków uczono między innymi prawa harcerskiego, znaków pa-
trolowych, wydawania znaków gwizdkiem, alfabetu Morse’a i alfabetu 
semaforowego. Była to wiedza potrzebna do wykorzystania w przyszłej 
służbie wojskowej i w sytuacji zagrożenia wojennego. Nowym człon-
kom starano się przybliżyć historię i tradycję harcerską poprzez po-
gadanki przeprowadzane na zebraniach. Wiele akcentów narodowych 
i patriotycznych wnosiły artykuły zamieszczane w pismach o tematyce 
harcerskiej. Najczęściej rozczytywano się w takich prenumerowanych 
przez harcerzy pismach, jak: „Skaut”, „Harcerz”, „Na Tropie” i „W Kręgu 
Wodzów”10. 

W miarę krzepnięcia organizacji oraz pod wpływem pewnych ogól-
nopolskich trendów wychowawczych wypracowano własne metody re-
alizacji celów statutowych. Dla krzewienia wartości narodowych i pa-
triotycznych duże znaczenie miały między innymi następujące metody 
działalności harcerskiej: współżycie z przyrodą, współdziałanie i zdrowe 
współzawodnictwo oraz system wychowujących grup rówieśniczych (sys-
tem zastępowy)11. 

Wiele z przedstawionych zasad powoli wdrażano przyszłym adeptom 
organizacji harcerskiej, czyli zuchom. Przykładem była organizacja zu-
chów w szkole w Starachowicach w 1938 roku. Wdrażane zasady pozo-
stawały w ścisłej relacji z obowiązującym wówczas wychowawczym mo-
delem państwowo-obywatelskim. Główne kanony wychowawcze oparte 
były na kwestiach narodowych i patriotycznych. Im podporządkowane 
były między innymi takie hasła wychowawcze, jak: punktualność, po-
słuszeństwo, prawidłowe i odpowiedzialne odrabianie lekcji oraz miłość 
do Polski. Założenia i cele statutowe realizowano przez samokształcenie 
ukierunkowane na kwestie wychowawcze. Starano się to osiągnąć przez 

w Kielcach w 1931 r. APKie., Ks. pr. RP. 1931–1934 [prot. 20 II 1931], Sz. P. nr 1 im. 
S. Staszica, Kielce, rkps 5, s. 1, 1v. 

10 A PKie., O/St., Pr. RP. 1926–1946 [prot. 26 III 1934, 19 I 1938], Sz. P. nr 1, Stara-
chowice, rkps 38, bs.; A. Niedojadło, Wychowanie narodowe…, s. 198.

11 S .I. Możdżeń, Historia wychowania…, s. 160.
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dyskusje, pogadanki, realizację takich zagadnień, jak między innymi: 
Zuch miłuje przyrodę, Zuch jest samodzielny czy Zuch chce kochać Polskę 
i jej wiernie służyć12. 

Harcerstwo przygotowywało, kształciło i wychowywało młodych lu-
dzi na dobrych pracowników, obywateli miłujących Polskę i wrażliwych 
na wszelkie zagrożenia bytu ojczyzny. Wykorzystywano do tego wszelkie 
gry i zabawy ruchowe na świeżym powietrzu. Do najczęstszych należa-
ły: gimnastyka, ćwiczenia harcerskie, obchody Dnia Harcerza, wyciecz-
ki, obozy wakacyjne i zloty. Służyło to zdrowiu i rozwojowi fizycznemu 
oraz tężyźnie fizycznej ciała. Oprócz tego starano się kształtować wśród 
młodych ludzi cechy motoryczne i cechy charakteru. Wdrażano ich do sa-
modzielności, rozwijano spostrzegawczość, bystrość i wyrabiano u nich 
zmysł społeczny we współżyciu i współpracy z innymi kolegami i ludź-
mi. Troszczono się też o rozwój sfery moralnej i intelektualnej. Toczone 
na zebraniach i obozach dyskusje i rozmowy obozowe budziły w młodych 
duszach i sercach szlachetniejsze uczucia, uczyły sumienności i służenia 
bliźnim13.

Harcerstwo wraz z innymi organizacjami przygotowywało młodzież 
do obrony kraju między innymi w Tarnowie. Od 30 maja do 3 czerw-
ca 1935 roku w Święcie Wychowania Fizycznego (WF) i Przysposobienia 
Wojskowego (PW) obok harcerstwa wzięły udział: wszystkie hufce PW, 
Związek Strzelecki, Przysposobienie Wojskowe do Obrony Kraju i inne 
stowarzyszenia. W hufcach PW organizowała się młodzież najstarszych 
klas szkół powszechnych (VI i VII). W pierwszej połowie czerwca 1935 

12 A PKie., O/St., Pr. RP. 1926–1946 [prot. 11 IV 1938], Sz. P. nr 1, Starachowice, 
rkps 38, bs. Podobnie działała organizacja zuchowa w szkole w Tymbarku i w szkole im. 
Orląt Lwowskich w Tarnowie. ANKr., O/NS., Insp. Sz., Limanowa, Szkoła Podstawowa 
w Tymbarku 1905–1973 (Sz. P., Tymbark 1905–1973), rkps 88, s. 733; ANKr., O/T., Kr. 
Sz. P. 1928–1939, Sz. P. im. Orląt Lwowskich, Tarnów, rkps 2, s. 16.

13  Podobnie działano też m.in.: w szkole im. S. Okrzei w Radomiu. APR., Księga pro-
tokołów rady Pedagogicznej 1932–1967 (Ks. pr. RP. 1932–1967 [prot. 6 i 14 VI 1933]), 
Sz. P. im. S. Okrzei, Radom, rkps 6, bs.; APKie., O/St., Pr. RP. 1926–1946 [prot. 13 VI 
i 19 X 1934, 1 IV 1935], Sz. P. nr 1, Starachowice, rkps 38, bs.; S.I. Możdżeń, Historia wy-
chowania…, s. 161; A. Niedojadło, Wychowanie narodowe…, s. 198, 199. Zbliżone formy 
działania występowały też w szkołach powszechnych Lublina. Zob. też: J. Doroszewski, 
Szkolnictwo miasta Lublina w latach 1918–1939, Lublin 2004, s. 43.
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roku w celu odbycia ćwiczeń obronnych miała miejsce dwudniowa kon-
centracja hufców tych organizacji14.

Organizacja harcerska uczyła swych członków opartej na zdrowych 
zasadach, uczciwej rywalizacji, zarówno indywidualnej, jak i zespoło-
wej. Ważniejszą rolę społeczną w kontekście dorosłego życia odgrywa-
ła rywalizacja zespołowa, której istotą było ścieranie się grup (zastępów) 
w różnych formach przeprowadzanych zawodów. Wszelkie formy rywa-
lizacji i współzawodnictwa starano się dostosować do sfery psychicznej 
dzieci i młodzieży w różnych fazach ich rozwoju psychoorganicznego. Był 
to zatem system wnoszący wiele walorów kształcących i wychowujących. 
System grup rówieśniczych, polegający na pracy w zżytych wewnętrz-
nie zastępach, był doskonałą szkołą życia społecznego. Stanowił okazję 
do wdrażania postaw empatii, altruizmu i afiliacji, kształtując pożądane 
cechy obywatelskie15.

Przykładem była drużyna harcerek ze szkoły w Kazimierzy Wiel-
kiej. W 1937 roku jej hasłem wychowawczym było: Uprzejmością 
zdobywamy przyjaciół. Pozyskiwała ona dla siebie środki finansowe, 
prowadząc sklepik oferujący bułki i chusteczki dla uczniów szkoły wy-
konane przez harcerki. Za uzyskane pieniądze zakupiono 6 książek 
o tematyce harcerskiej i patriotycznej oraz zaprenumerowano czaso-
pismo pt. „Na Tropie”. Ta działalność uczyła poszanowania drugiego 
człowieka, integracji młodzieży wokół spraw ojczystych, samodzielnej 
działalności gospodarczej i pozyskiwania środków na potrzeby wła-
snych działań statutowych16. 

14 ANK r., O/T., Akta Miasta Tarnowa (AMT), Zarząd Miasta Tarnowa 1935–1937 
(ZMT 1935–1937), Wychowanie Fizyczne i Przysposobienie Wojskowe (WF i PW), 
nr 1/6, rkps 47, bs.

15  Przykładowo w szkole nr 1 w Starachowicach w 1935 r. 70 harcerzy podzielono 
na 3 plutony: I zastęp – jeleni i orłów (29 członków), II – lisów i sępów (24) i III prób-
ny – 18 zuchów i 6 kandydatów. W tym czasie 23 harcerzy zdobyło stopień „młodzika”, 
5 –„wywiadowcy” i jeden – „ćwika”. APKie., O/St., Pr. RP. 1926–1946, [prot. 1 IV i 12 
VI 1935], Sz. P. nr 1, Starachowice, rkps 38, bs.; S.I. Możdżeń, Historia wychowania…, 
s. 160; A. Niedojadło, Wychowanie narodowe…, s. 199.

16 A PKie., O/Pi., Ks. pr. RP. 1935–1939 [prot. 12 i 18 VI 1937], P. Sz. im. H. Kołłąta-
ja, Kazimierza Wielka 1870–1947, rkps 30, s. 61.
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Nie wszędzie jednak dzieci i młodzież szkolna mogły korzystać przez 
szereg lat z przynależności do tej organizacji, z organizowanych przez nią 
imprez, zdobywać sprawności i wiedzę, uczestnicząc w organizowanych 
przez nią wycieczkach, obozach i zlotach. Niektóre z nich nie miały też 
dostępu do prasy harcerskiej, która upowszechniała ideały i wzorce har-
cerskie oraz przykładała dużą wagę do wartości narodowych i patriotycz-
nych. Taka sytuacja dotykała głównie uczniów w niewielkich szkołach 
z małych miejscowości. Poświadcza to przykład szkoły w Gadce pow. ił-
żecki, gdzie organizacja harcerska została założona tuż przed wybuchem 
II wojny światowej, bo dopiero w 1938 roku17. 

Z kolei na drugim biegunie, czyli w dużych i średnich miastach, sprzy-
jające warunki wpływały na sukcesywne powiększanie się liczby organi-
zacji harcerskich. Przykładem może być 3 KDH w szkole im. S. Staszi-
ca w Kielcach. W roku szkolnym drużyna została przemianowana na im. 
Waleriana Łukasińskiego18. Liczyła 2 plutony po 40 chłopców, 2 gromady 
zuchów po 30 osób i wspierające ich dość liczne (45 członków) Towarzy-
stwo Przyjaciół Harcerzy19. 

Tworzony wokół harcerstwa korzystny klimat społeczny wpływał 
na jego rosnącą liczebność, popularność i stałe upowszechnianie się. 
Wspieraniu organizacji harcerskich służyć miały tworzone Koła Przyja-
ciół Harcerstwa. Dochody uzyskiwane z organizowanych przez nie im-
prez oraz składki członkowskie przeznaczane były na wsparcie działal-
ności drużyn harcerskich, a niekiedy i na budowę szkoły powszechnej 
w miejscowości, przy której działała organizacja harcerska20. 

17 A PKie., O/St., Kronika Szkoły 1922–1956 (Kr. Sz. 1922–1948), Szkoła Podstawo-
wa w Gadce 1918–1948 (Sz. P., Gadka 1918–1948), rkps 1, s. 9.

18  Walerian Łukasiński, major wojsk Królestwa Polskiego, wielki patriota, twórca 
Towarzystwa Patriotycznego, uważany przez carat za głównego prowodyra wybuchu 
powstania listopadowego. Więziony przez carat od 1922 r., a za bunt więźniów w czasie 
powstania listopadowego więziony do śmierci w 1868 r. w twierdzy szliselburskiej. 

19 A PKie., Księga protokołów Rady Pedagogicznej 1936–1939 (Ks. pr. RP. 1936–
1939 [prot. 18 VI 1938]), Szkoła Podstawowa nr 1 im. S. Staszica w Kielcach 1915–1951 
(Sz. P. nr 1 im. S. Staszica 1915–1951), rkps 7, s. 67. 

20 A PKie., O/St., Księga Protokołów Rady Pedagogicznej 1926–1937 (Ks. pr. RP. 
1926–1937 [prot. 18 XII 1936]), Szkoła Podstawowa w Michałowie (Sz. P., Michałów), 
rkps 3, s. 59 v.; APCz., Księga protokołów Rady Pedagogicznej 1933–1936 (Ks. pr. RP. 
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Harcerze aktywnie włączali się w organizację wszelkich uroczystości 
państwowych, szkolnych i lokalnych. Przygotowywali z innymi organiza-
cjami i uczniami programy akademii, poranków, wieczornic i sami w nich 
uczestniczyli. Często zaznaczali swój udział w obchodach rocznicowych 
Konstytucji 3 Maja, odzyskania niepodległości przez Polskę, wybuchu po-
wstania listopadowego i styczniowego, imienin J. Piłsudskiego. Wnosili 
też swój wkład w obchody Święta Matki, Święta Lasu i Święta Pieśni i Wy-
chowania Fizycznego, Tygodnia LOPP, Tygodnia PCK21.

Przykładowo w szkole im. Królowej Jadwigi w Pilźnie harcerki wy-
kazywały się nie tylko wielkim szacunkiem dla przywódcy państwa 
i patriotyzmem, ale chętnie wspomagały własną szkołę. 19 marca 1932 
roku przygotowały interesujący patriotyczny poranek z okazji imienin 
J. Piłsudskiego. 9 czerwca tego roku odegrały przedstawienie, z któ-
rego dochód przeznaczyły na zakup półek i przyborów do ćwiczeń 
gimnastycznych22. 

Druhowie opiekowali się mogiłami powstańców, legionistów i żołnie-
rzy polskich walczących o wolną i niepodległą Polskę. Nie tylko czyścili 
miejsca pochówku, ale też składali wieńce, zapalali znicze oraz śpiewali 
pieśni powstańcze, legionowe i patriotyczne.

1933–1936 [prot. 13 IV 1934]), Publiczna Szkoła Powszechna w im. G. Piramowicza 
w Kłomnicach (P. Sz. P. im. G. Piramowicza, Kłomnice), rkps 1, s. 25. W szkole Święto-
marzy pow. iłżecki natomiast jej kierownik ubolewał, że do Koła Przyjaciół Harcerstwa 
należą tylko nauczyciele i księża: sprawa harcerstwa drogą być winna przede wszyst-
kim rodzicom, słusznem więc byłoby aby i oni należeli do KPH. APKie., O/St., Książka 
protokołów konferencji rodzicielskich i kierownika szkoły 1927–1953 (Ks. pr. konf. 
rodz. i kier. szk. 1927–1953 [prot. 13 IX 1936]), Szkoła Podstawowa w Świętomarzy 
1920–1953 (Sz. P., Świętomarza 1920–1953), rkps 32, s. 106; APKie., O/Pi., Ks. pr. RP. 
1935–1939 [prot. 15 X 1936], P. Sz. im. H. Kołłątaja, Kazimierza Wielka 1870–1947, 
rkps 30, s. 47.

21 A PKie., O/St., Księga protokołów Rady Pedagogicznej 1931–1934 (Ks. pr. RP. 
1931–1934 [prot. 13 VI 1933]), Szkoła Podstawowa nr 2 w Starachowicach 1931–1976 
(Sz. P. nr 2, Starachowice 1931–1976), rkps 1, s. 40. W Tarnowie w szkole im. M. Koper-
nika harcerze w latach 30. w rocznicę powstania starali się cyklicznie wystawić sztukę 
sceniczna jemu poświęconą. ANKr., O/T., ANKr., O/T., Kr. Sz., Kr. Sz. W., Tarnów 1795–
2003, rkps 19, s.56.

22 ANK r., O/T., Kr. Sz. 1914–1946, Sz. P. Ż. im. Królowej Jadwigi 1905–1946, 
rkps 1, s. 38.
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Organizowali kwesty nie tylko na własne potrzeby, ale też by pomóc 
własnej szkole, kolegom z biedniejszych rodzin i dotkniętych żywioła-
mi przyrody. Przykładem może być męska i żeńska drużyna harcerska 
ze szkoły w Iłży. W roku szkolnym 1935/1936 obie drużyny pięciokrotnie 
przygotowywały bufet na Nauczycielskie Konferencje Rejonowe. Dziesię-
ciu harcerzy z I zastępu Prajków utworzyło orkiestrę harcerską wykazu-
jącą się w działalności patriotyzmem, empatią i altruizmem. Potwierdza 
to na przykład fakt zorganizowania przez nią dwóch odrębnych koncer-
tów, z których dochód przekazano na rzecz pomocy Polskiej Szkole Za-
granicą i dla dzieci wywodzących się z biedniejszych rodzin. Inne zastępy 
z kolei służyły w inny sposób pomocą szkole i jej uczniów. II zastęp har-
cerzy założył własną bibliotekę harcerską i wydawał „Gazetkę harcerską”, 
w której nie brak było artykułów o treści poświęconej patriotyzmowi i po-
stawom bohaterów godnych naśladowania w codziennym życiu. Druży-
na harcerska z kolei założyła świetlicę i przy niej introligatornię służącą 
oprawie książek bibliotecznych. Wielkim poświęceniem na rzecz państwa 
i szacunkiem dla zmarłego przywódcy państwa wykazali się najstarsi har-
cerze. W sierpniu 1936 roku czterech spośród nich udało się na piechotę 
do Krakowa, gdzie złożyło hołd Prochom Wielkiego Budowniczego Polski 
i wzięło udział w sypaniu kopca na Sowińcu23. 

W szkole w Michałowie pow. iłżecki działały również drużyny har-
cerskie: męska i żeńska. W świetlicy obie drużyny założyły amatorskie 
koło teatralne. Wystawiano sztuki związane nie tylko ze obchodami i pa-
tronami harcerstwa, ale również ambitne przedstawienia o ważnych tre-
ściach narodowych i patriotycznych. W działalności świetlicy przykła-
dano dużą wagę do czytelnictwa, śpiewu, wychowania towarzyskiego 
i obywatelskiego24. 

23 A PKie., O/St., Ks. pr. RP. 1928–1939 [prot. 15 VI 1936], Sz. P., Iłża 1920–1957, 
rkps 4, s. 145. 15–18 września 1938 r. harcerki ze szkoły im. K. Hoffmanowej wzięły 
na siebie obsługę żywienia kursu nauczycielskiego pedagogów z obwodu tarnowskiego 
(pierwsze i drugie śniadanie). W tym samym roku pełniły dyżury przy dożywianiu, ob-
darowywały materialnie dzieci na „Hucie” i w „szpitaliku”. ANKr., O/T., Kr. Sz. 1915–
1948, Sz. P. im K. Hoffmanowej, Tarnów, rkps 8, s. 64, 68. 

24 A PKie., O/St., Ks. pr. RP. 1926–1937 [prot. 18 XII 1936], Sz. P., Michałów, rkps 3, 
s. 46, 55 v.
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Harcerze organizowali także różne konkursy regionalne. Przykłado-
wo w 1937 roku Drużyna VI Ziół im. Królowej Jadwigi ze szkoły nr 1 
w Ostrowcu w konkursie Hufca Ostrowieckiego zajęła czwarte miejsce 
na najlepsze umundurowanie25. 

Harcerze nawiązywali współpracę z innymi organizacjami działający-
mi w szkole, na przykład PCK czy samorządem szkolnym i jego sekcjami. 
Taka szeroka i wielostronna współpraca w latach 1934–1936 miała miej-
sce w szkole nr 1 im. S. Staszica w Kielcach. Wśród wartości realizowa-
nych w codziennym życiu organizacje te stawiały na pierwszym miejscu 
pracę dla dobra ojczyzny, szkoły i potrzebujących26. Bardzo aktywnie z in-
nymi organizacjami szkolnymi współpracowały harcerki ze szkoły nr 2 
w Starachowicach. Działając dość licznie (67 dziewcząt), współpracowały 
z samorządem szkolnym, kołem PCK, kołem LOPP. W 1933 roku uczest-
niczyły w patriotycznej uroczystości odsłonięcia pomnika w Wąchocku 
dla uczczenia pamięci legionistów i żołnierzy polskich poległych w latach 
1918–1920. W 1934 roku zastęp dziewcząt brał udział w defiladzie miej-
skiej dla uczczenia rocznicowych obchodów Konstytucji 3 Maja27.

W szkole w Kazimierzy Wielkiej organizacja harcerstwa wespół z in-
nymi organizacjami młodzieżowymi dawała dobry przykład kwestowania 
na potrzeby ojczyzny. W 1938 roku zbierano ofiary na budowę ścigacza 
dla polskiej marynarki oraz zbierano złom żelazny na potrzeby Funduszu 
Obrony Narodowej (FON)28.

Godna uwagi była działalność harcerska w szkole w Ostrowcu (Den-
kowie). W 1937 roku żeńska drużyna harcerska rozwijała swoją pracę pod 
hasłem przymierza z dzieckiem. Każdy zastęp podejmował się opieki nad 
dziećmi z młodszej klasy i jednym dzieckiem wywodzącym się z ubogiej 
rodziny. Zajmowano się zatem wychowaniem młodszych kolegów do czy-

25 A PKie., O/St., Ks. pr. RP. 1934–1946 [prot. 17 VI 1937], Sz. P. nr 1, Ostrowiec 
1934–1956, rkps 1, s. 106.

26 A PKie., Księga protokołów Rady Pedagogicznej 1934–1936 (Ks. pr. RP. 1934–
1936 [prot. 30 XI 1934]), Szkoła Podstawowa nr 1 im. S. Staszica 1915–1957 (Sz. P. im. 
S. Staszica 1915–1957), rkps 6. s. 12. 

27 K s. pr. RP. 1931–1934 [prot. 13 VI 1933, 8–9 VI 1934], Sz. P. nr 2, Starachowice 
1931–1976, rkps 1, s. 41, 70.

28 A PKie., O/Pi., Ks. pr. RP. 1935–1939 [prot. 15 X 1936], P. Sz. im. H. Kołłątaja, 
Kazimierza Wielka 1870–1947, rkps 30, s. 97.
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stości i porządku, prezentowano im godne do naśladowania postawy em-
patii i altruizmu, zmierzając do wychowania ich na dobrych obywateli29.

W największym stopniu pożytek z działalności harcerstwa widoczny 
był przy okazji rocznicowych uroczystości utworzenia harcerstwa w róż-
nych szkołach. 24 października 1937 roku taka uroczystość odbyła się 
w szkole im. K. Brodzińskiego w Tarnowie. 25 lat działalności harcerstwa 
w tej palcówce pokazało, jak wielki pożytek przynosiła ta organizacja 
szkole, miastu, regionowi i Polsce. Utrwalała pamięć narodową powstań, 
bohaterów narodowych, żołnierzy legionowych, uświetniała uroczystości 
w szkole i mieście, niosła pomoc ubogim i chorym, uczyła wszystkich 
uczniów szkoły i członków społeczności lokalnych empatii, altruizmu 
i afiliacji. Pokazywała, w jaki sposób, działając z pasją, można przynosić 
radość i zadowolenie sobie i innym ludziom30. 

Harcerstwo wdrażało młodzież do osiągania praktycznego celów, po-
staw i zadań statutowych. Było chlubą młodzieży polskiej, stojąc na trwa-
łych fundamentach najwyższych wartości narodowych i patriotycznych. 
Uczyło dyscypliny, karności, obowiązkowości, odpowiedzialności, troski 
o drugiego człowieka oraz znajdującego się w trudnej sytuacji zdrowotnej 
bądź materialnej. Przygotowywało do orientacji w terenie i obronności 
kraju. Wypełniało czas druhów zabawami, grami, konkursami uczącymi 
współdziałania w zespole i życiu społeczno-obywatelskim. Większy roz-
mach w zawiązywaniu tej organizacji miał miejsce w latach 30. XX wie-
ku. Harcerstwo w dużym stopniu uzależnione było od zaangażowania 
nauczycieli, wsparcia rodziców, RSM i lokalnych samorządów. W kontek-
ście analizy źródeł można odnieść wrażenie, że w początkach niepodle-
głości Polski z nieco większym rozmachem i z większą liczbą członków 
powstawały te organizacje na terenie Kielecczyzny niż w województwie 
krakowskim. Jednak w latach 30. wyraźnie zarysowała się wielokierunko-
wość działalności tej organizacji, przynajmniej w szkołach miejskich wo-
jewództwa krakowskiego. 

29 A PKie., O/St., Protokoły z wizytacji Szkoły Powszechnej i posiedzeń Rady Peda-
gogicznej 1928–1946 (Pr. wiz. Sz. P. 1928–1946), Szkoła Podstawowa nr 9 w Ostrowcu 
(Denkowie) (Sz. P. nr 9, Ostrowiec [Denków]), rkps 1, s. 32. 

30 ANK r., O/T., Kr. Sz. L. im. K. Brodzińskiego, Tarnów 1924–1948, rkps 1, s. 49.
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Bardzo ważną organizacją wspierającą polskie szkoły w ich budowie, 
wyposażaniu wewnątrz i w pomoce naukowe było TTPBPSP. Już sam fakt 
wielkiego zaangażowania Towarzystwa w rozwój polskiej szkoły świadczył 
o jego patriotycznym i narodowym charakterze. W jego skład wchodziły 
koła grupujące rodziców, a niekiedy w większych miastach ich członka-
mi zostawali też uczniowie starszych klas. Członkowie prowadzili kwesty 
i składali opłaty członkowskie. Dzięki wsparciu tej organizacji wiele szkół 
niemających pomocy za strony lokalnych samorządów mogło być ukoń-
czone w terminie lub poprawić swoje warunki nauczania. Szkoły wypo-
sażane były głównie w sprzęty, między innymi tablice, szafy, stoły, stoli-
ki i ławki. Wśród pomocy dominowały na przykład książki do bibliotek, 
podręczniki, materiały piśmiennicze, przybory szkolne, mapy, globusy, 
zestawy przyrodnicze i bryły geometryczne.

Kwesty na rozwój funduszu TPBPSP przeprowadzano niemal przy 
każdej okazji. Były to obchody świąt państwowych, szkolnych, lokalnych, 
zbiórki pieniężne we wsiach i uliczne w miastach. Najbardziej dochodo-
we były zbiórki w czasie obchodów Tygodnia Szkoły Powszechnej. Uro-
czystość ta zaczynała zdobywać coraz większe uznanie i odgrywać coraz 
większe znaczenie po 1926 roku. Bardzo widowiskowa i mocno oddzia-
łująca na sferę emocjonalną lokalnych społeczności, gromadziła w róż-
nych miejscowości, głównie w miastach, liczne rzesze mieszkańców 
nieszczędzących pieniędzy wrzucanych do puszek kwestorów. Przykła-
dem były szkoły tarnowskie. 17 października 1934 roku młodzież ze szkół 
powszechnych i średnich zgromadziła się na boisku klubu sportowego 
Tarnovia. Następnie uczniowie tych szkół ze sztandarami i transparenta-
mi w ręku wyruszyli w pochodzie ulicą Krakowską do centrum miasta, 
na plac Kazimierza, pod pomnik A. Mickiewicza. Po przemówieniu na te-
mat potrzeby kształcenia i odśpiewaniu pieśni Boże, coś Polskę zgroma-
dzenie rozwiązano. Szkoły na ten dzień zostały udekorowane propagan-
dowymi nalepkami31.

31 ANK r., O/T., Kr. Sz. L. im. K. Brodzińskiego, Tarnów 1924–1948, rkps 1, s. 36, 
37; E. Juśko, A. Niedojadło, Uroczystości w szkołach Okręgu Szkolnego Krakowskiego jako 
element kształtowania świadomości narodowej, patriotycznej, moralno-religijnej i obywa-
telskiej w II Rzeczypospolitej, Toruń 2018, s. 149.
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2 października 1935 roku po nabożeństwie uczniowie szkół tarnow-
skich przemaszerowali z transparentami i przy dźwiękach orkiestry 16 
Pułku Piechoty na plac Kazimierza. Tam chór dziewcząt ze szkoły im. 
K. Hoffmanowej dał koncert pieśni patriotycznych i szkolnych przy 
akompaniamencie orkiestry wojskowej. Świadczyło to również o wspie-
raniu szkoły przez wojsko polskiej32.

Były też i odwrotne sytuacje, gdzie to młodzież szkolna niosła pomoc 
polskim żołnierzom. W 1937 roku uczniowie szkół sądeckich udali się 
do miejscowych koszar Pułku Strzelców Podhalańskich, przekazując żoł-
nierzom analfabetom do nauki zeszyty, książki i inne potrzebne przybory 
szkolne33.

Duże wsparcie finansowe dla swej działalności uzyskało TPBPSP 
w Czarnym Dunajcu. Tydzień Szkoły Powszechnej w 1936 roku uświet-
niono pochodem ulicami tej miejscowości i muzyką orkiestry OSP. 
W czasie tego przemarszu młodzież wymachująca biało-czerwonymi cho-
rągiewkami niosła z przodu pochodu transparent z napisem: Budujemy 
Szkoły. Kwesta przeprowadzona w tym czasie przyniosła dochód w wy-
sokości 185 zł i 79 gr, który w całości został przekazany na działalność 
TPBPSP34. 

32 ANK r., O/T., Kr. Sz. 1915–1948, Sz. P. im K. Hoffmanowej, Tarnów, rkps 8, s. 43.
33 A . Sz., Kr. Sz. P. nr 3 im. J. Kochanowskiego, Nowy Sącz 1918–1939, rkps bn., bs.
34 ANK r., O/III., Kr. Sz. P. im. ks. Kmietowicza i Andrusikiewicza, Czarny Du-

najec 1890–1944, rkps 54, s. 151. Zbliżony scenariusz miały też uroczystości m.in. 
w 1935 r. w szkole w Obidzy pow. nowosądecki (ANKr., O/III., Kr. Sz. P., Obidza, 
rkps 108, bs.), w 1934 r. w szkole w Szalowej pow. gorlicki (A. Sz. Kr. Sz. P., Szalowa 
1925–1945, rkps bn., bs.); w 1937 r. w szkole w Skrudzinie (A. Sz. Kr. Sz. P., Skru-
dzina 1917–1945, rkps bn., bs.), w 1938 r. w szkole w Grodzisku pow. oświęcimski 
(ANKr., O/III., Kr. Sz. 1-kl., Grodzisk 1892–1945, rkps 60, bs.), w 1934 r. w szkole 
we Frydrychowicach pow. wadowicki (ANKr., O/III., Kr. Sz. P. nr 1, Frydrychowi-
ce 1875–1951, rkps 59, bs.), w 1936 r. w szkole w Bukowinie Tatrzańskiej, w któ-
rej po przemówieniu kierownika placówki wzniesiono gromkie okrzyki na część 
Rzeczypospolitej, prezydenta i marszałka E. Rydza-Śmigłego (ANKr., O/III., Kr. Sz. 
P., Bukowina Tatrzańska 1899–1944, rkps 52, s. 61), w 1935 r. w szkole w Kłomni-
cach pow. częstochowski. APCz., Księga protokołów Rady Pedagogicznej 1933–1936 
(Ks. Pr. RP. 1933–1936 [prot. 30 IX 1935]), P. Sz. P. im. G. Piramowicza, Kłomnice, 
rkps 1, s. 66.
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W 1939 roku w szkole nr 8 im. T. Kościuszki w Radomiu, mimo iż za-
interesowanie dzieci i ich rodziców skierowane było na obronę ojczyzny, 
i tak udało się uzyskać środki finansowe na działalność TPBPSP ze sprze-
daży kart świątecznych i cegiełek35. 

Pomimo kryzysu ekonomicznego (1929–1935) nawet w szkołach 
w mniejszych miejscowościach udawało się zebrać choćby niewielkie 
kwoty. Ukazywało to obywatelskie i patriotyczne postawy miejscowej lud-
ności, która nawet niewielką ofiarą, na ile ją było stać, chciała wesprzeć 
rozwój polskiej szkoły. Przykładem była szkoła w Bidzinach pow. sando-
mierski. W 1937 roku zebrano w trakcie kwesty 11 zł i 50 gr oraz pozyska-
no dla działalności tej organizacji 19 nowych członków36.

W latach 30. XX wieku z roku na rok rosło zainteresowanie działal-
nością i wydatnie powiększała się liczba członków TPBPSP w szkołach 
powszechnych. Najlepszym tego przykładem była szkoła nr 1 w Staracho-
wicach, w której w styczniu 1939 roku do Towarzystwa należały prawie 
wszystkie dzieci w liczbie ponad 60037.

Była to organizacja skupiająca uczniów, nauczycieli, rodziców i chęt-
nych mieszkańców miast i wsi. W okresie swojej działalności wydatnie 
wpłynęła na poprawę warunków i jakości nauczania, zabiegając o jak naj-
lepszy wizerunek polskiej szkoły w Europie i świecie. 

Istotną rolę, głównie dla wychowania w duchu religijnym, spełniały: 
Krucjata Eucharystyczna oraz Katolicki Związek Młodzieży Żeńskiej i Ka-
tolicki Związek Młodzieży Męskiej. Krucjata Eucharystyczna była zasad-
niczo pierwszą organizacją skupiającą młodzież szkolną Kościoła kato-
lickiego w Polsce. Jednocześnie też wzorowała się na pewnych formach 
przejętych od harcerstwa. Jej założycielką w 1925 roku w Polsce była Ur-
szula Ledóchowska. Organizacja ta obok harcerstwa skupiała liczne rze-
sze młodzieży. Stefan Ignacy Możdżeń szacuje, iż w 1939 roku liczyła oko-
ło 200 tys. członków38. 

35 A PR., Protokoły posiedzeń rady pedagogicznej z lat 1915–1944 (Pr. pos. RP. 
1930–1944 [prot. 17 VI 1939]), Szkoła Podstawowa nr 8 im. T. Kościuszki w Radomiu 
(Sz. P. nr 8 im. T. Kościuszki, Radom), rkps 2, s. 61.

36 A PKie., O/Sa., Kr. Sz. L., Bidziny 1932–1945, P. Sz. P., Bidziny, rkps 2, s. 19.
37  W kwietniu 1936 r. było 224 członków. APKie., O/St., Pr. RP. 1926–1946 [prot. 

2 IV 1936, 16 I 1939], Sz. P. nr 1, Starachowice, rkps 38, bs.
38 S .I. Możdżeń, Historia wychowania…, s. 165. 
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Zgodnie ze swym statutem pogłębiała życie religijne młodzieży, zmie-
rzając do wychowania i ukształtowania ich na dobrych członków rodziny, 
państwa i Kościoła katolickiego. Jej członkowie pracowali nad poprawą 
własnego charakteru zgodnie z prawami boskimi i religijnymi. Młodzież 
zgrupowaną w tej organizacji powinny cechować: prawdomówność, 
szczerość i wytrwałość w dążeniach do wytyczonych celów. Wdrażanie 
tych postaw miało ukształtować prawidłowy charakter młodzieży, który 
miał być przykładem do naśladowania zarówno wśród członków rodziny, 
jak i kolegów oraz miejscowej społeczności. Zapoznawanie się z reguła-
mi i wdrażanie w życie katalogu zasad miało następować w czasie zebrań 
tematyczno-organizacyjnych i uczestnictwa w praktykach religijnych. 
Cele i zadania organizacji w dużym stopniu pozostawały zbieżne z war-
tościami patriotycznymi i narodowymi znajdującymi się w kanonie zasad 
wychowania państwowego w polskich szkołach39.

Wzbogacaniu osobowości w zakresie sfery moralno-religijnej człon-
kowie Krucjaty Eucharystycznej służyły treść pogadanek o miłości Chry-
stusa, miłości do ojczyzny, wartości zawarte w pieśniach religijnych, wier-
sze i czytanki o zabarwieniu religijno-patriotycznym: recytowane, czytane 
i omawiane. Kształtowaniu postaw religijnych miał sprzyjać częsty udział 
w Eucharystii, w tradycyjnych obrzędach świątecznych, uroczystych pro-
cesjach i kongresach eucharystycznych. Wiele wartościowych artykułów 
wnosiło prenumerowane i czytane przez jej członków pismo „Orędow-

39 A PCz., Ks. pr. RP. 1933–1936 [prot. 13 IV 1934], P. Sz. P. im. G. Piramowicza, 
Kłomnice, rkps 1, s. 4; ANKr., O/T., Kr. Sz. 1915–1948, Sz. P. im. K. Hoffmanowej, Tar-
nów, rkps 8, s. 33; A. Sz. Kr. Sz. 1914–1939, Sz. P. im. M. Konopnickiej, Tarnów, rkps bn., 
s. 43. Bardzo interesujący program do realizacji mieli członkowie szkolnego koła Krucja-
ty Eucharystycznej w roku szkolnym w szkole w Jastrzębi pow. radomski. Każdy z mie-
sięcy kalendarzowych miał przypisane inne hasło do realizacji: Wrzesień: naśladuj piękno 
usposobienia czyli charaktery. Październik: W pracy nad charakterem oprzyj się na Bogu 
i religii. Listopad: Rycerz(-ka) z charakterem jest prosty, szczery! Kocha prawdę. Grudzień: 
Bez pilnej pracy nie ma charakteru! Styczeń: Wytrwałość niezbędna cecha charakteru! 
Luty: Chcesz mieć piękny charakter zwyciężaj złe popędy! Marzec: Piękny charakter okaż 
w rodzinie! Kwiecień: Przykładem pięknego charakteru świeć kolegom! Maj: Nie zapomi-
naj o kształtowaniu charakteru w zabawie! Czerwiec: Nawet wobec wroga bądź rycerzem 
z charakterem! APR., Korespondencja i inne materiały dotyczące szkoły 1933–1936 (Kor. 
dot. szk. 1933–1936), Sz. P., Jastrzębia, rkps 9, s. 9. 
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nik”, podkreślające nie tylko preferowane wzorce religijne, ale też patrio-
tyczne i narodowe. Oprócz wymienionych do głównych celów i zadań 
Krucjaty Eucharystycznej należała obrona dzieci i młodzieży przed zale-
wem ateizmu i laicyzacją oraz wdrażanie ich do pokazywania niezmien-
nych i aktywnych postaw wobec przeciwników wiary40. 

W 1933 roku główne hasło przewodnie brzmiało: Króluj nam Chry-
ste. Realizowano je między innymi przez słuchanie pogadanek o miłości 
Chrystusa Pana w Eucharystii, odwiedzanie Pana Jezusa w Najświętszym 
Sakramencie, urządzanie na jego cześć akademii i przedstawień oraz czę-
ste przystępowanie do spowiedzi i komunii świętej41. Celem takiej dzia-
łalności i prezentowanych postaw było przysporzenie nowych członków 
Krucjaty Eucharystycznej spośród dzieci i młodzieży.

Ważne miejsce w działalności Krucjaty zajmowały Kongresy Euchary-
styczne. Zwoływane i przygotowywane przez osoby duchowne i Związek 
lub Krucjatę Eucharystyczną, poprzez przedstawiane treści religijne miały 
oddziaływać na ukształtowanie pożądanych postaw religijno-moralnych 
wśród młodego pokolenia Polaków. Pierwszy kongres w diecezji tarnow-
skiej odbył się 9–10 czerwca 1933 roku. Towarzyszyła mu nie tylko bogata 
oprawa liturgiczno-artystyczna, ale i wątki związane z tradycjami regionu. 
W pierwszym dniu Kongresu Eucharystycznego poświęconego młodemu 
pokoleniu młodzież z tarnowskiej szkoły im. M. Konopnickiej w liczbie 
stu uczniów wygłosiła zbiorową deklamację religijną oraz przedstawił 
żywą mapę diecezji tarnowskiej dla dzieci i młodzieży przybyłej z różnych 
stron całego jej obszaru administracyjnego42. Uroczystości te miały moc-
no oddziaływać na osobowościową i intelektualną sferę zebranych. Roz-
budzały i zarazem utrwalały miłość i przywiązanie do Boga i ojczyzny.

40 A PCz., Ks. pr. RP. 1933–1936 [prot. 13 IV 1934], P. Sz. P. im. G. Piramowicza, 
Kłomnice, rkps 1, s. 4.

41  Ibidem; P. Jaworski, E. Juśko, A. Niedojadło, Ideowa rola wychowania religijne-
go uczniów szkół ludowych autonomicznej Galicji oraz powszechnych II Rzeczypospoli-
tej w Okręgu Szkolnym Krakowskim. Wybrane zagadnienia z problematyki wychowania 
religijno-moralnego i patriotyczno-narodowego, Toruń 2019, s. 116. 

42 A . Sz. Kr. Sz. 1914–1939, Sz. P. im. M. Konopnickiej, Tarnów, rkps bn., s. 121. Np. 
ze szkoły im. W. Jagiełły w Pilźnie wzięło w niej udział 250 uczniów. AKKr., O/T., Kr. 
i ks. wiz. 1914–1954, Sz. P. im. W. Jagiełły, Pilzno, rkps 6, s. 112. 
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Istotną rolę w realizacji procesu dydaktyczno-wychowawczego odgry-
wały samorządy klasowe i szkolne. Ich szybszy rozwój następował dopiero 
po 1926 roku. Wpływ na przyspieszenie tworzenia samorządów w każ-
dej szkole miały naciski nadzoru szkolnego na kierowników i dyrektorów 
szkół oraz zalecenia powizytacyjne i sprawdzanie ich wykonania. 

Samorządowi uczniowskiemu przewodniczył wójt. Pomocą w spra-
wowaniu władzy wykonawczej służyli mu naczelnicy stający na czele 
tworzonych sekcji samorządu, sekretarz, skarbnik i ich zastępcy. Władza 
ustawodawcza należała do walnego zgromadzenia, które tworzyli ucznio-
wie najstarszych klas. Na skuteczność praktycznej realizacji podejmowa-
nych uchwał wpływały zapał i chęć działania samej młodzieży. W różnych 
szkołach sekcje przyjmowały różniące się nazwy lub łączono niektóre 
w jedną. Organizacja wewnętrzna samorządu uzależniona była przede 
wszystkim od wielkości szkoły oraz potrzeb i zainteresowań jej uczniów. 
Sekcje te nosiły najczęściej następujące nazwy: administracyjna, gier i za-
baw, gospodarcza, higienistek, miłośniczek książek, patriotyczna, porząd-
kowa, społeczna, sportowa i urządzania imprez43.

Najbardziej jednak rozbudowane i niespotykane w innych szko-
łach sekcje proponował projekt dla samorządu w szkole nr 1 w Kiel-
cach w 1934 roku. Miały być one tworzone zgodnie z zainteresowa-
niami uczniów. Zarówno w samorządzie szkolnym, jak i samorządach 
klasowych można było tworzyć 13 następujących sekcji: 1) porządkową; 
2) higieniczno-osobniczą; 3) dekoracyjną; 4) grzecznościową; 5) pomocy 
dla nauczyciela; 6) biblioteczną; 7) pomocy naukowych; 8) imprezową; 

43 A . Sz., Kr. Sz. 1914–1939, Sz. P. im. M. Konopnickiej, Tarnów, rkps bn, s. 105; 
ANKr., O/T., Kr. Sz. 1915–1948, Sz. P. im. K. Hoffmanowej, Tarnów, rkps 8, s. 33; 
ANKr., O/T., Księga protokołów konferencyjnych (Ks. pr. konf.), bez daty (b.d.), Sz. 
P. im. K. Hoffmanowej, Tarnów, rkps 3, s. 54–101; ANKr., O/III., Kr. Sz., Wiśnicz 
Nowy 1818–1951, rkps 135, bs.; ANKr., O/Nowy Sącz, Insp. Sz., Limanowa, Szko-
ła Podstawowa w Lubomierzu 1924–1965 (Sz. P., Lubomierz 1924–1965), rkps 27, 
s. 513; ANKr., O/Nowy Sącz, Insp. Sz., Limanowa, Szkoła Podstawowa w Wilczycach 
1935–1962 (Sz. P., Wilczyce 1935–1962), rkps 89, s. 293; APKie., Ks. pr. RP. 1935–
1948 [prot. 19 XII 1935]), Sz. P. nr 2 im. W. Jagiełły, Opoczno, rkps 27, s. 14; P. Jawor-
ski, E. Juśko, A. Niedojadło, Ideowa rola…, 120; A. Niedojadło, Wychowanie narodo-
we…, s. 200. 
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9) samokształceniową; 10) samopomocy materialnej; 11) LOPP; 12) 
LMiK; 13) sportową44. 

W wielu placówkach świetlica szkolna była ważnym terenem działal-
ności samorządu. W szkole w Jastrzębi pow. radomski kierowniczką świe-
tlicy była uczennica pod dyskretnym nadzorem nauczycielki. W ten spo-
sób uczennice mogły zdobywać doświadczenie organizacyjne, w zakresie 
zarządzania i współpracy w grupie do wykorzystania w dorosłym życiu. 
W świetlicy zbierali się uczniowie po skończonych zajęciach lekcyjnych. 
Czytali książek również o treściach patriotycznych i narodowych, rozwią-
zywanie rozrywek umysłowych i korzystanie z różnych gier45. 

Organizacja samorządu była hierarchiczna. Pozwalało to dzieciom 
lepiej zrozumieć konieczność nadrzędności jednych organów nad dru-
gimi, jak to miało miejsce w odniesieniu do samorządu lokalnego bądź 
instytucji państwowych. Zdobywane tą drogą cenne doświadczenia 
i praktyczna wiedza mogły służyć później młodym ludziom w ich doro-
słym życiu. 

Obok samorządu szkolnego ważną rolę pełniła gmina szkolna i klaso-
wa. Jej strukturę w pełni ilustruje struktura organizacyjna gminy klasowej 
w szkole w Zbydniowie pow. bocheński w 1934 roku. Składała się z sek-
cji dekoracyjnej i teatralnej, komisji rewizyjnej, sądu honorowego i sekcji 
czystości. Sąd honorowy rozstrzygał wszelkie spory między uczniami we-
wnątrz poszczególnych klas i nakładał kary za drobne przewinienia ko-
leżeńskie. Zadaniem sekcji czystości była dbałość o czystość ciała, wło-
sów i ubrań uczniów oraz izb lekcyjnych z ich wyposażeniem, a także 
otoczenia szkolnego. Dużą wagę po 1926 roku przykładano do umiesz-
czania portretów J. Piłsudskiego i I. Mościckiego we właściwym miejscu 
i dbałości o ich estetyczne oprawę i odkurzanie. Sekcja dekoracyjna dbała 
o estetyczny wystrój i wygląd izb lekcyjnych w ciągu roku szkolnego, jak 
również na potrzeby obchodów, uroczystości i przedstawień. Pilnowała 
powieszenia flagi państwowej w dni świąteczne i wręczała dzieciom biało-
-czerwone chorągiewki w czasie różnego rodzaju pochodów po miejsco-

44 A PKie., Ks. pr. RP. 1934–1936 [prot. 30 XI 1934], Sz. P. im. S. Staszica 1915–1957, 
rkps 6. s. 12.

45 A PR., Korespondencja i inne materiały dotyczące szkoły 1933–1936 (Koresp. 
i mater. dot. szk. 1933–1936), Sz. P., Jastrzębia, rkps 9, s. 101. 
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wości lub do miejsc pamięci narodowej. Sekcja teatralna przygotowywała 
inscenizacje sztuk teatralnych na różne uroczystości i obchody szkolne. 
Pod opieką nauczycieli uczniowie dokonywali wyboru wierszy i pieśni 
o charakterze patriotycznym, związanych tematycznie z ważnymi wyda-
rzeniami w dziejach narodu polskiego (na przykład obchody rocznicowe 
wybuchu powstań narodowych, uchwalenia Konstytucji 3 Maja, odzyska-
nia niepodległości, dni patronów młodzieży, szkół itp.). Wreszcie komisja 
rewizyjna prowadziła kontrolę nad prowadzącymi szkolny sklepik oraz 
wpływami i zbiórkami pieniężnymi na Szkolne Koło Oszczędności (SKO) 
i PCK46.

Samorząd szkolny w ramach działalności charytatywnej pokrywał 
koszty wycieczek dla biedniejszych dzieci. W roku szkolnym 1938/1939 
w Szkole Powszechnej nr 1 w Ostrowcu samorząd sfinansował 13 z 15 
dzieci koszty wycieczki do Kielc. Dzięki temu uczniowie mogli zobaczyć 
ważne obiekty przemysłowe i historyczne. Młodzież zwiedziła fabrykę 
Społem, katedrę, Muzeum Marszałka Piłsudskiego, pomnik Bartosza Gło-
wackiego, park i całe miasto47.

O wsparcie dla wojska polskiego starali się nie tylko uczniowie pol-
scy, ale także reprezentujący inne nacje i wyznania, działający w samorzą-
dzie. 19 kwietnia 1939 roku samorządy klasowe w szkole nr 2 w Opocznie 
wpłaciły 23 zł 59 gr na Eskadrę lotniczą młodzieży żydowskiej48. Świad-
czyło to o tym, że nie tylko uczniowie polscy prezentowali postawy pa-
triotyczne i chęć niesienia pomocy państwu w zakresie poprawy jego 
obronności.

46 ANK r., O/Bch., Kr. Sz., Zbydniów, P. Sz. P., Zbydniów 1911–1964, rkps 1, s. 66–
68. Podobnie było m.in. w szkole im. W. Jagiełły w Pilźnie (ANKr., O/T., Kr. ks. wiz. 
1914–1954, Sz. P. im. W. Jagiełły, Pilzno, rkps 6, s. 123) i w szkole w Pcimiu pow. my-
ślenicki (ANKr., O/III., Kr. Sz. L., Pcim 1885–1952, rkps 112, s. 45). Zob. też: P. Jawor-
ski, E. Juśko, A. Niedojadło, Ideowa rola…, s. 120, 121; D. Koźmian, Poglądy społeczno-
-pedagogiczne Aleksandra Kazimierza Patkowskiego (1890–1942), Szczecin 1998, s. 118; 
A. Niedojadło, Wychowanie narodowe…, s. 201; A. Patkowski, Wychowanie pokolenia 
w duchu demokratycznej idei spółdziałania, Warszawa–Łódź 1922, s. 40, 41. 

47 A PKie., O/St., Ks. pr. RP. 1934–1946 [prot. 31 I 1938], Sz. P. nr 1, Ostrowiec, 
rkps 1, s. 167.

48 A PKie., Ks. pr. RP. 1935–1948 [prot. 19 VI 1939], Sz. P. nr 2 im. W. Jagiełły, 
Opoczno, rkps 27, s. 166. 
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Praca i działalność w sekcjach szkolnych kształtowały w młodym po-
koleniu szacunek dla polskiego wymiaru sprawiedliwości, prawa, prawo-
rządności, rozsądnej i uczciwej kontroli finansowej, właściwej dyscypliny, 
odpowiedzialności, czystości, porządku, higieny osobistej. Uczyły też dba-
łości i staranności w wystroju izb klasowych oraz prawidłowej organizacji 
szkolnych imprez oświatowo-kulturalnych. 

Analizowana wszechstronna działalność samorządów w dużym stop-
niu realizowała w praktyce szkolnej najpierw hasła wychowania narodowe-
go (na przykład dążenie do zrozumienia swoistego życia narodu polskiego, 
eliminowanie postaw egoistycznych, empatia, solidarność, uspołecznienie), 
a następnie wychowania państwowo-obywatelskiego (m. in. godna i uczci-
wa rywalizacja w osiąganiu założonych celów, postawy afiliacji i altruizmu, 
rozbudzanie poczucia karności społecznej i organizacyjnej, rzetelność 
w wypełnianiu dyżurów klasowych i szkolnych, samorządność, świadome 
kształtowanie cnót obywatelskich, współżycie i współpraca w gromadzie, 
wytrwałość, wzajemna pomoc, koleżeńskość i przyjaźń)49.

Po 1926 roku władze szkolne przykładały dużą wagę do zakładania 
i funkcjonowania spółdzielni uczniowskich, łącznie ze sklepikami działa-
jącymi w ich strukturze. Początki tego typu inicjatyw sięgają pierwszych 
lat po odzyskaniu niepodległości przez Polskę. Polscy pedagogowie pod 
pojęciem spółdzielni uczniowskiej rozumieli organizację wychowującą 
w duchu współdziałania, samorządności i szeroko rozumianej aktywno-
ści społecznej i gospodarczej dla kraju, zarówno obecnie, jak i w dalszej 
perspektywie czasowej. Idea spółdzielczości została przeniesiona do Pol-
ski ze Stanów Zjednoczonych i państw Europy Zachodniej realizujących 
założenia nowego wychowania. Ten nowy, nastawiony na stronę praktycz-
ną kierunek wychowania miał stymulować aktywność uczniów, przygoto-
wując ich do pragmatyki życia codziennego50.

49 ANK r., O/Bch., Kr. Sz. 1928–1949, P. Sz. P., Tarnawa, rkps 1, s. 65, 66; APR., Ko-
resp. i mater. dot. szk. 1933–1936, Sz. P., Jastrzębia, rkps 9, s. 9; A. Sz. Kronika Szkoły 
Podstawowej im. J. Twardowskiego w Krużlowej 1921–1964 (Kr. Sz. P. im. J. Tarnow-
skiego, Krużlowa 1921–1964), rkps bn., bs.; P. Jaworski, E. Juśko, A. Niedojadło, Ideowa 
rola…, s. 121; A. Niedojadło, Wychowanie narodowe…, s. 201.

50  B. Nawroczyński, Główna zasada szkoły pracy, „Przyjaciel Szkoły” 1925, nr 8/9, 
s. 221–229; D. Koźmian, Poglądy społeczno-pedagogiczne…, s. 113.
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Tę praktyczną stronę spółdzielczości starała się realizować spółdziel-
nia w szkole nr 1 w Starachowicach. Na zebraniach bardzo często oma-
wiano ideę i znaczenie spółdzielczości w życiu gospodarczym Polski. Jej 
praktyczną stronę realizowano przez różne wycieczki, na przykład do pie-
karni parowej przy Okręgowej Spółdzielni Spożywców w Wierzbniku51.

W rozwój polskiej teorii spółdzielczości uczniowskiej znaczący 
wkład wzniósł A. Patkowski. W największym zakresie wyjaśnił tę ideę 
w opracowaniu wydanym w 1922 roku pt. Wychowanie pokolenia w du-
chu demokratycznej idei spółdziałania52. Przez spółdzielczość rozwijaną 
w szkolnictwie powszechnym pojmował metodę wychowania społecznego 
zbiorowiska młodzieży, a równocześnie jako metodę aktualizowania treści 
nauki szkolnej53. Wnosiła ona zatem bardzo wiele do uspołecznienia mło-
dzieży szkolnej. Rozumiejąc ten fakt, A. Patkowski podkreślał, że spół-
dzielczość nadaje wychowaniu społecznemu konkretną treść i uczy zrozu-
mienia zjawisk życia ekonomicznego, przekształca materialistyczny egoizm 
i podnosi je do wyższych norm etycznych54. 

Przykładem wszechstronnego przygotowania młodzieży szkol-
nej przez działalność spółdzielczą do przyszłego życia zawodowego był 
roczny plan pracy tej organizacji w roku szkolnym 1937/1938 w szkole 
w Jastrzębi. Młodzież działająca w ruchu spółdzielczym nabywała umie-
jętności propagowania haseł z nim związanych oraz promowała sama 
organizację. Sprzyjało to liczniejszemu wstępowania nowych członków 
do spółdzielni. Uczniowie, przygotowując regulaminy funkcjonowania 
spółdzielni, mieli wpływ nie tylko na ich przestrzeganie, ale i stanowienie. 
Spółdzielczość uczniowska wprowadzała w rozumienie zasad demokra-
cji przez udział członków organizacji w bezpośrednich wyborach władz 
spółdzielni i komisji rewizyjnej. Ukazywała potrzebę i zasady współpracy 
oraz korzyści z niej wypływające w wyniku współpracy z innymi orga-
nizacjami szkolnymi. Akcje uświadamiania gospodarczego odbywały się 

51 A PKie., O/St., Pr. RP. 1926–1946 [prot. 16 I 1939], Sz. P. nr 1, Starachowice, 
rkps 38, bs.

52 A . Patkowski, Wychowanie pokolenia…, s. 4.
53 A . Patkowski, Spółdzielczość a szkoła powszechna, „Głos Nauczycielski” 1926, 

nr 11/12, s. 217–218.
54  Ibidem; D. Koźmian, Poglądy społeczno-pedagogiczne…, s. 115.
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poprzez odczyty i dyskusje nad problematyką gospodarczą przedstawianą 
na łamach pisma „Młody Spółdzielca”. Pozwalało to przygotować młode 
pokolenie mogące wpływać nie tylko na rozwój swej miejscowości, ale też 
regionu, a tym samym i kraju. Bardzo ważną rolę pełniła Bratnia Pomoc 
wspierająca materialnie najuboższych kolegów i niosąca pomoc w nauce 
najsłabszym intelektualnie uczniom. Kreowała ona ważne postawy spo-
łeczne empatii i afiliacji nie tylko wśród własnych członków, i ale przez 
ich przykład i pośród tych, którzy taką pomoc i wsparcie otrzymywali. 
Spółdzielcy prowadzili też świetlice i zajęcia wieczorowe. Sami przygoto-
wywali programy takich zajęć, biorąc jednak pod uwagę głosy tych, któ-
rzy w nich uczestniczyli. Pozwalało to członkom spółdzielni na rozwija-
nie umiejętności organizacyjnych w kontekście różnych działań w życiu 
dorosłym. 

Członkowie spółdzielni nie zapominali również o krzewieniu kul-
tury, oświaty i postaw patriotycznych i narodowych. Czynili to poprzez 
organizowanie i udział w wielu uroczystościach i obchodach na przy-
kład rocznic wybuchu powstań narodowych, odzyskania niepodległo-
ści 11 listopada, śmierci J. Piłsudskiego, Dnia Spółdzielczości, Tygodnia 
Szkoły Powszechnej oraz imienin prezydenta I. Mościckiego i marszał-
ka E. Rydza-Śmigłego55. Działalność ta nie tylko wpływała na uspołecz-
nienie młodego pokolenia, ale także utrwalała tożsamość narodową i bu-
dziła postawy patriotyczne zarówno wśród uczniów, jak i w środowisku 
pozaszkolnym. 

Niektóre zarządy spółdzielni uczniowskich organizowały tematyczne 
dyskusje przy herbacie w celu przygotowania swych członków do życia 
zbiorowego i wyrobienia społecznego56. 

Wiele organizacji uczniowskich, w tym i spółdzielnie, starało się eli-
minować zacofanie na polskiej wsi i propagować oraz wprowadzać po-

55 A PR., Koresp. i mater. dot. szk. 1933–1936, Sz. P., Jastrzębia, rkps 9, s. 3–4. Po-
dobny program miały spółdzielnie w szkołach w: Michałowie i w Rytwianach pow. 
sandomierski. APKie., O/St., Ks. pr. RP. 1926–1937 [prot. 18 XII 1936], Sz. P., Micha-
łów, rkps 3, s. 60; APKie., O/Sa., Akta Publicznej Szkoły Powszechnej w Rytwianach 
1937/1938 (Akta P. Sz. P., Rytwiany 1937/1938), rkps 21, s. 40.

56 A PKie., O/St., Pr. RP. 1926–1946 [prot. 10 I 1936], Sz. P. nr 1, Starachowice, 
rkps 38, bs.
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stęp w rolnictwie, sadownictwie i ogrodnictwie. Taką działalność prowa-
dziła szkoła w Chełmcu pow. nowosądecki, na terenie której utworzono 
Spółdzielczą Spółkę Drzewień. Za główny cel postawiła sobie ona za-
opatrywanie w drzewka owocowe mieszkańców całej wsi, a tutejsi oby-
watele pozakładali sady w miejsce rosnących wierzb57. Szkoła wychodziła 
zatem ze swoim oddziaływaniem poza własne mury, wyraźnie wpływa-
jąc na podniesie świadomości i aktywności gospodarczej społeczności 
lokalnych. 

Podobną działalność można zaobserwować w szkole w Borzęcinie 
pow. brzeski. Na początku listopada 1937 roku po odpowiednim nagło-
śnieniu akcji przez organizacji szkolnych (spółdzielnię uczniowską, skle-
pik, PCK) uczniowie szkoły zasadzili 529 sztuk drzewek. Z zadowoleniem 
odnotował tę działalność redagujący kronikę: wpływ szkoły na podniesie-
nie sadownictwa jest bardzo widoczny. Prawie każde dziecko szkolne z klas 
wyższych założyło u siebie szkółkę drzew owocowych58.

Działalność taką podejmowano też w mniejszych szkołach i miejsco-
wościach. Przykładem była szkoła w Bidzinach pow. opatowski. Nauczy-
ciele i organizacje młodzieżowe wespół ze spółdzielnią chciały wykorzy-
stać święto sadzenia drzew do krzewienia korzystnego postępu i rozwoju 
w regionie. W 1932 roku Rada Pedagogiczna tej szkoły podjęła uchwałę, 
w której zalecała, aby dzieci zasadziły na gruncie szkolnym drzewka mor-
wowe i otoczyły je troskliwą opieką, a przez to przyczyniły się do krzewienia 
jedwabnictwa w danej okolicy59. Działalność ta miała przyspieszać rozwój 
gospodarczy i poprawić efektywność produkcji polskiej wsi, a w konse-
kwencji przyczyniać się do budowy mocarstwowej pozycji Polski w Euro-
pie i świecie – teza lansowana wówczas przez elity rządzące i obóz sanacji. 

Ważnym ogniwem w działalności spółdzielczej były sklepiki szkolne 
obsługiwane przez samych uczniów. Bardzo interesujące i praktyczne cele, 
podobne też w większości do innych, postawił sobie między innymi sklepik 
działający na terenie szkoły im. S. Okrzei w Radomiu. Najważniejszymi za-

57 ANK r., O/III., Kronika Szkoły im. T. Reytana w Chełmcu 1925–1951 (Kr. Sz. im. 
T. Reytana, Chełmiec 1925–1951), rkps 53, bs. 

58 ANK r., O/Bch., H. Sz. L., Borzęcin 1878–1969, Sz. P. L., Borzęcin, rkps 1, s. 78. 
59 A PKie., O/Sa., Księga protokołów 1924–1935 (Ks. pr. 1924–1935 [prot. 

15 IV 1932]), P. Sz. P., Bidziny, rkps 4, s. 104. 
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daniami sklepików działających w strukturach spółdzielni były: uspołecz-
nienie młodzieży, praktyczna nauka rachunkowości, prowadzenie książki 
kasowej, sporządzanie spisów inwentarza oraz rozumienie tabelarycznych 
zestawień statystycznych. Sklepik kształtował umiejętności w zakresie dzia-
łań organizacyjnych i handlowych. Starał się również zaspokajać potrzeby 
innych. Dostarczał uczniom materiały piśmiennicze i inne przybory szkol-
ne po cenach niższych w porównaniu z miejscowymi sklepami60. 

Sklepiki szkolne dzięki uzyskanym dochodom w miarę swych moż-
liwości partycypowały w nagrodach końcoworocznych dla uczniów 
i w kosztach wycieczek i wyjazdów do kina. W czasie uroczystego za-
kończenie roku szkolnego w szkole w Maruszynie, 21 czerwca 1939 roku, 
za pilne uczęszczanie do szkoły bez opuszczonego dnia przyznano nagro-
dy dwóm uczennicom: Zofii Zubek z kl. I i Annie Gawron z kl. II. Obda-
rowano je dużymi obrazami religijnymi o wartości 4 zł, których koszty za-
kupu pokrył sklepik szkolny61. 7 czerwca 1937 roku szkoła w Maruszynie 
zorganizowała wycieczkę do kina w Nowym Targu. 25 dzieci dostało dofi-
nansowanie w wysokości 14,68 zł ze sklepiku szkolnego na żywność62. Po-
dobnie jak inne organizacje młodzieżowe, tak samo spółdzielnie i sklepiki 
szkolne w miarę swoich możliwości przykładały swoją cegiełkę do pod-
noszenia stanu obronności Polski. W 1939 roku w szkole nr 2 w Opocz-
nie dość dużą składkę, w wysokości 200 zł, wniosła na FON spółdzielnia 
uczniowska działająca w tej szkole63.

60 A PR., Ks. pr. RP. 1932–1967 [prot. 22 X 1935], Sz. P. im. S. Okrzei, Radom, rkps 6, 
bs. Podobne cele przyświecały też sklepikom działającym w szkołach w: Porębie Wielkiej 
pow. limanowski w 1925 r. (APKr., O/III., Kr. Sz., Poręba Wielka 1884–1952, rkps 116, 
s. 127), Szczakowej pow. chrzanowski, gdzie w 1932 r. dochód przeznaczono na zeszyty 
dla uczniów wywodzących się z biednych rodzin (A. Sz. Preliminarz dochodów i wy-
datków specjalnych funduszu szkolnego miejscowego w Szczakowej dla 2 szkół i Rady 
Szkolnej Miejscowej 1918–1939 [prelim. doch. i wyd. RSM 1918–1939], Szkoła Podsta-
wowa nr 9 im. H. Sienkiewicza w Jaworznie-Szczakowej [Sz. P. nr 9 im. H. Sienkiewicza, 
Jaworzno-Szczakowa], rkps bn., bs.), Zbydniowie pow. bocheński (ANKr., O/Bch., Kr. 
Sz., P. Sz. P., Zbydniów 1911–1964, rkps 1, s. 26).

61 ANK r., Kr. Sz. L., Maruszyna 1885–1932, rkps 97, s. 41. 
62  Ibidem, s. 32. 
63 A PKie., Ks. pr. RP. 1935–1948 [prot. 19 VI 1939], Sz. P. nr 2 im. W. Jagiełły, 

Opoczno, rkps 27, s. 166.
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Spółdzielnie i sklepiki zajmowały bardzo ważne miejsce w życiu co-
dziennym szkoły. Uczyły różnych rozwiązań gospodarczych, organiza-
cyjnych, współpracy, aktywności, potrzeby niesienia pomocy innym. 
Stanowiły zatem niezmiernie istotny czynnik oddziaływania wycho-
wawczego, dydaktycznego i samokształceniowego. Wreszcie, przygo-
towywały młode pokolenie do umiejętnego wejścia w dorosłe życie 
społeczno-gospodarcze. 

1.2. Organizacje ogólnopolskie
o specjalistycznym zakresie działalności

Kolejną ważną organizacją tworzącą koła w polskich szkołach od za-
rania niepodległości był Polski Czerwony Krzyż. Szybko zdobywał on so-
bie uznanie nie tylko wśród uczniów szkół, ale i lokalnych społeczności, 
większych, a przede wszystkim mniejszych i miejscowości. Organizacja 
ta powstawała w Polsce u boku Czerwonego Krzyża, międzynarodowej 
organizacji, której wzorce zostały zaadaptowane w naszego kraju w 1919 
roku. Swoje cele, zasady działania i główne hasła programowe PCK przed-
stawiał w dwóch miesięcznikach: w wydawanej od 1923 roku „Młodzieży 
Polskiej Czerwonego Krzyża” i wychodzącym od 1925 roku „Czynie Mło-
dzieży”64. Ważna przesłanką Czerwonego Krzyża było hasło: Miłuj bliź-
niego wpajane w umysły młodzieży do praktycznego wykonania. Miało 
ono też zaszczepić wśród członków samarytańską ideę szanowania zdro-
wia moralnego i fizycznego, zarówno swojego, jak i innych członków pol-
skiego społeczeństwa. 

Wspomniane hasło zostało dość szeroko rozwinięte na przykład 
w ulotce młodzieży z koła PCK im. Brata Alberta w Nawojowej Górze 
pow. chrzanowski. Wydana w 1930 roku, adresowana była do miejsco-
wej ludności. W swej treści eksponowała takie cechy, jak: dobre współ-
życie i współdziałanie społeczne, szlachetność moralna, miłość do ludzi, 
przygotowanie do życia i zgoda społeczna. Ponad własne korzyści stawia-
no poświęcenie dla innych. Podkreślano ważność wiedzy i wykształcenia, 
czerpanych z oświaty szkolnej pozaszkolnej i samokształcenia dla unowo-

64 S .I. Możdżeń, Historia wychowania…, s. 164; A. Niedojadło, Wychowanie naro-
dowe…, s. 203, 204.
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cześnienia techniki uprawy i podniesienia wydajności plonów z uprawia-
nej ziemi. Te formy edukacji sprzyjały też podnoszeniu kultury osobistej 
i zbiorowej mieszkańców rolniczych miejscowości. Sposobem na rozwój 
gospodarczy polskiej wsi miały być tworzone spółdzielnie i Kasy Stefczy-
ka sprzyjające poprawie wszystkiego w nas i wokoło nas65. W działalności 
życiowej postulowano oparcie swojej i innych działalność na wartościach 
katolickich. Uważano bowiem, że człowiek wyzuty z zasad religijnych nie 
osiągnie nigdy swej ludzkiej wartości. W programie tych mocno podkre-
ślano znaczenie wychowania religijnego: chcemy być dobrymi obywatelami 
wsi i Państwa. O Ojczyźnie na darmo mówić nie będziemy, lecz będziemy 
dla niej pracować, a gdy przyjdzie potrzeba, będziemy Jej bronić66. Pomi-
mo że był to czas wielkiego światowego kryzysu ekonomicznego, młodzi 
ludzie nie tracili wiary w postęp w oświacie i gospodarce oraz nadziei 
na przezwyciężenie tego kryzysu i ukształtowanie siebie i innych na świa-
domych i odpowiedzialnych obywateli.

Na podobnych zasadach swą działalność statutową prowadziły koła 
PCK w województwie kieleckim. Potwierdza ten fakt wdrażane w 1933 
roku do praktycznej realizacji hasło głoszone prze jędrzejowski oddział: 
Dziś może więcej niż kiedykolwiek powinniśmy okazać większą dbałość 
i pieczołowitość o wszystko to co państwowe i co państwu służy, co go umac-
nia i zabezpiecza. Wspierając Czerwony Krzyż częściowo nasze zadania 
spełniamy67. 

Pomimo jednolitego programu działalności każde szkolne koło roz-
wijało własną działalność dostosowaną do warunków na swoim terenie. 
Działalność ta zmierzała do podniesienia stanu zdrowia, higieny i wycho-
wania fizycznego dla budowania tężyzny fizycznej. Z własnych środków 
kupowano dla najuboższych lekarstwa, okulary i szczoteczki do zębów. 
Roztaczano opiekę zdrowotną i moralną nad ubogimi dziećmi i ich rodzi-
nami, nad chorymi, inwalidami i bezdomnymi. Uświadamiano członków, 

65 ANK r., O/III., Kr. Sz., Nawojowa Góra 1916–1949, rkps 104, bs.
66  Ibidem.
67 A PKie., O/Ję., Korespondencja z Inspektorem i Starostą Powiatowym w Jędrze-

jowie w sprawach działalności kulturalnej i społecznej szkół (Koresp. z Inspekt. i Staro-
stwem Pow.), Publiczna Szkoła Powszechna w Miąsowej 1922–1933 (P. Sz. P., Miąsowa 
1922–1933), rkps 3, s. 1. 



Rozdział VI258

aby poprzez swoją działalność docierali do szerszego ogółu społeczeń-
stwa. Wdrażano ich do podejmowania współpracy obywatelskiej dla do-
bra ojczyzny. Organizowano też kwesty na zakup materiałów do apteczki 
szkolnej, na leczenie zębów i zakup książek dla ubogich koleżanek.

Szkolne koła PCK spieszyły również z nieocenioną pomocą potrze-
bującym najuboższym uczniom. W 1935 roku między innymi w szkole 
w Starachowicach członkowie tej organizacji przynosili do szkoły śnia-
dania najbiedniejszym uczniom, kontrolowali ich czystość i izb lekcyj-
nych oraz organizowali imprezy charytatywne, z których dochód w kwo-
cie 56 zł 75 gr przeznaczono na zakup ciepłej bielizny dla ubogich dzieci 
oraz prenumeratę pisma „Czyn Młodzieży”68.

Propagowano dbałość o czystość, higienę i porządek w domach, bu-
dynkach inwentarskich i obejściach. Sprawdzano estetyczny wygląd sal 
lekcyjnych budynków szkolnych, boisk, ogródków, ustępów i szkolne-
go otoczenia. Koła propagowały poprzez ulotki i broszury walkę z bru-
dem oraz sposoby unikania chorób zakaźnych i walki z nimi. Zajmowa-
no się dokarmianiem ptaków w ramach opieki nad zwierzętami (polska 
flora i fauna). Dużą wagę przykładano do działalności charytatywno- 
-opiekuńczej, przygotowując między innymi tzw. święcone, choinkę, 
opłatek, św. Mikołaja i jasełka dla innych i ubogich dzieci. Przygotowy-
wano lub współorganizowano różne uroczystości szkolne: rocznice wy-
buchu powstań narodowych, odzyskania niepodległości, obchody 10-le-
cia odzyskania dostępu do Bałtyku, Dzień Matki i inne. Propagowaniu 
działalności służyły również Dzień PCK, Tydzień PCK oraz pogadanki 
i prelekcje tematyczne z medycyny, a także kursy teoretyczno-praktycz-
ne z zakresu ratownictwa. Praktyczne umiejętności udzielania pierwszej 
pomocy służyły też mieszkańcom miejscowości – przeszkoleni młodzi 
ludzie zastępowali brakujący fachowy personel medyczny. Szkolenia dla 
członków koła PCK w szkole nr 1 w Starachowicach miały między in-
nymi przypominać o genezie powstania organizacji w referacie pt. Jak 
powstał Czerwony Krzyż oraz o fundamentalnym celu funkcjonowania 
w wykładzie pt. Prace dla Polski. Biorąc pod uwagę kontekst religijny, 
działalność ta przyjmowała też kierunek jakby odnowy moralnej, walki 

68 A PKie., O/St., Ks. pr. RP. 1931–1934, Sz. P. nr 2, Starachowice, rkps 1, s. 51. 
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z kłamstwem, kradzieżą, oszustwem i wszelkimi odmianami nieuczci-
wości ludzkiej. Komisje oddziałów, organizując wycieczki do ważnych 
miejsc historycznych dla dzieci szkół powszechnych wywodzących się 
z uboższych rodzin, starały się przybliżać im ideały humanitaryzmu, pa-
triotyzmu, wartości narodowe69.

Członkowie kół PCK prezentowali postawy patriotyczne przez od-
dawanie czci bohaterom narodowym, na przykład 12 maja 1938 mło-
dzież działająca w kole w szkole nr 1 w Starachowicach złożyła wieniec 
u stóp Pomnika Niepodległości. W ten sposób wpajano kult dla boha-
terów narodowych oraz konieczność opieki nad grobami poległych po-
wstańców i żołnierzy. 1 listopada 1938 roku członkowie koła udali się 
na cmentarz w Wierzbniku, gdzie uporządkowali siedem opuszczonych 
mogił, ozdabiając je kwiatami, wieńcami, zapalając znicze i śpiewając pie-
śni patriotyczne70. 

Ta wszechstronna działalność kształtująca postawy i świadczona lud-
ności, czyli członkom narodu polskiego, nie byłaby możliwa bez dokład-
nego podziału zadań w poszczególnych kołach. Sprawnie działającej or-
ganizacji miał służyć jej wewnętrzny podział na sekcje. Do najczęściej 
tworzonych sekcji należały: pomocy materialnej, pomocy w nauce szkol-
nej, wychowania fizycznego, opieki nad zwierzętami, estetycznej, higie-
nicznej i dochodowej71. W 1937 roku w radomskiej szkole im. S. Okrzei 

69  W szkole im. K. Hoffmanowej w roku szkolnym 1922/1923 uczennice nie tyl-
ko niosły pomoc chorym i opuszczonym koleżankom, lecz również ze składek zakupi-
ły lekarstwa dla jednej z nich. W 1938 r. z uzyskanych z loterii fantowej 41 zł i 50 gr za 
10 zł zakupiono materiały do apteczki szkolnej, 20 zł przeznaczono na leczenie zębów 
dwóch ubogich koleżanek, a dochód z przedstawienia – na zakup podręczników dla 
biednych dzieci na „Hucie” – dzielnicy Tarnowa. ANKr., O/T., Kr. Sz. 1915–1948, Sz. 
P. im K. Hoffmanowej, Tarnów, rkps 8, s. 10, 33, 55; ANKr., O/T., Kr. Sz. L. im. K. Bro-
dzińskiego, Tarnów 1924–1948, rkps 1, s. 53; APR, Ks. pr. RP. 1932–1967 [prot. 20 XII 
1934], Sz. P. im. S. Okrzei, Radom rkps 6, bs.; APR., Pr. pos. RP. 1915–1944 [prot. 
17 VI 1939], Sz. P. nr 8 im. T. Kościuszki, Radom, rkps 2, s. 60; APKie., O/St., Pr. RP. 
1926–1946 [prot. 16 I 1939], Sz. P. nr 1, Starachowice, rkps 38, bs.

70 A PKie., O/St., Pr. RP. 1926–1946 [prot. 11 IV 1938, 16 I 1939], Sz. P. nr 1, Stara-
chowice, rkps 38, bs.

71 A PR., Pr. pos. RP. 1930–1944 [prot. 12 III 1933], Sz. P. im. T. Kościuszki, Radom, 
rkps 1, s. 36.
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prym wiodły sekcje: higieniczno-sanitarna, pracy społecznej, artystyczna 
i kształcenia charakteru72.

Organizowano również akcje pomocowe o większym zasięgu, będą-
ce odpowiedzią na konsekwencje różnych katastrof czy klęsk biologicz-
nych mających miejsce zarówno w Polsce, jak i za granicą. Były to kwesty 
na rzecz ofiar trzęsienia ziemi w Japonii w 1922 roku, poszkodowanych 
w wybuchu w Cytadeli Warszawskiej, ludności dotkniętej powodzią w Pol-
sce w 1936 roku oraz warszawskiego zakładu dla dzieci ociemniałych73.

Szkolne koła PCK spełniały ważną rolę w unifikacji i integracji po-
dzielonych w czasie rozbiorów ziem. Ułatwiała to wzajemna korespon-
dencja i wymiana doświadczeń między nimi. Na przykład członkowie 
koła PCK w szkole nr 13 w Częstochowie utrzymywali żywe kontakty 
z kołami w placówkach oświatowych w Toruniu i Bajkach Starych74. Kon-
takty utrzymywane nie tylko ze szkołami innych miast w Polsce, ale rów-
nież innymi narodami, miały zaszczepić wśród członków PCK idee hu-
manitaryzmu i poświęcenia dla całej ludzkości globu. Młodzież skupiona 
w szkolnych kołach PCK utrzymywała kontakty ze szkolnymi kołami 
ze Śląska Opolskiego, Czechosłowacji, Francji, Japonii i Stanów Zjedno-
czonych. Przesyłano sobie nie tylko listy, ale i pamiątki rzeczowe. Bar-
dzo interesujący album z listem 30 marca 1938 roku otrzymały uczennice 
z koła PCK w szkole im. K. Hoffmanowej w Tarnowie od koła z Wester 
Groves Missouri w Stanach Zjednoczonych. Wysyłane opisy szkół i miej-
scowości oraz albumy z fotografiami ważnych miejsc pamięci narodo-
wej miały świadczyć o powrocie wolnej Polski na mapę Europy i świa-
ta75. Podobnie działały członkinie szkoły im. S. Okrzei w Radomiu. Chcąc 

72 A PR, Ks. pr. RP. 1932–1967 [prot. 18 IX 1937], Sz. P. im. S. Okrzei, Radom, rkps 6, bs.
73 A PKie., Księga protokołów Rady Pedagogicznej 1934–1936 (Ks. pr. RP. 1934–

1936 [prot. 30 XI 1934]), Szkoła Podstawowa nr 1 im. S. Staszica 1915–1957 (Sz. P. nr 1 
im. S. Staszica 1915–1957), rkps 6. s. 12; ANKr., O/NT – Sp., Pr. RP. 1930–1935, Sz. 
L. 7-kl. Ż., Nowy Targ 1896–1950, rkps 18, s. 251; ANKr., O/T., Kr. Sz. 1915–1985, Sz. 
P., Bistuszowa, rkps 1, s. 34.

74 A PCz., Ks. pr. RP. 1930–1935 [prot. 8 VI 1934]), P. Sz. P. nr 13, Częstochowa, 
rkps 15, s. 167; APR., Kronika szkolna 1915–1933 (Kr. Sz. 1915–1933), Szkoła Powszech-
na Żeńska im. T. Kościuszki w Radomiu (Sz. P. Ż., Radom), rkps 1, s. 53. 

75  Ibidem, prot. 17 V 1935, s. 195; APKie., Ks. pr. RP. 1926–1931 [prot. 29 X 1926], 
Sz. P. im. S. Staszica 1915–1957, rkps 4, s. 9 v.; APKie., O/Pi., Ks. pr. RP. 1926–1931 
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pokazać i upowszechniać polską kulturę, tradycje, zwyczaje i przysłowia, 
wysłały koleżankom z Francji opracowany przez siebie album pt. Rok 
w polskich przysłowiach76. 

Nie mniej ważną rolę odgrywały konkursy międzynarodowe o tema-
tyce czerwonokrzyskiej. Taki był na przykład finał jednego z konkursów, 
który odbył się 30 czerwca 1932 roku w Paryżu. Brali w nim udział mię-
dzy innymi uczniowie szkolnego koła PCK z Klimontowa pow. jędrze-
jowski. Poza kształtowaniem międzynarodowej solidarności w ramach tej 
organizacji uczestnictwo to promowało również polski ruch czerwono-
krzyski na forum międzynarodowym77. 

Obserwując powstawanie kół PCK w OSK, widać pewne zróżnico-
wanie w ich zakładaniu. W większej liczbie i liczniejsze koła powstawa-
ły w województwie kieleckim niż w krakowskim. Dopiero w latach 30. 
XX wieku te dysproporcje zaczęły się niwelować. Ruch czerwonokrzyski 
w polskich placówkach edukacyjnych pisał chwalebne karty w historii 
tych szkół i narodu polskiego. Integrował młodzież wokół wspólnych ce-
lów, uczył dobrej współpracy międzyludzkiej, niesienia pomocy potrzebu-
jącym nie tylko we własnej szkole, ale i w lokalnej społeczności. Pomagał 
młodzieży stawiać pierwsze kroki w zakresie wymiany myśli, doświad-
czeń i współpracy międzynarodowej. Wreszcie przygotowywał młodych 
Polaków do udzielania pierwszej pomocy medycznej na wypadek zagro-
żenia wojennego, szczególnie w latach 30. XX wieku.

Ważne miejsce w działalności młodzieżowych organizacji zajmowało 
szkolne koło Polskiego Białego Krzyża (PBK). Darzyło ono wielkim sza-
cunkiem polskich żołnierzy, co potwierdzają organizowane dla nich im-
prezy między innymi przez koła funkcjonujące w szkołach tarnowskich. 
Taką działalnością związaną z polską tradycją świąteczną i patriotycznym 
szacunkiem dla obrońców ojczyzny wykazały się uczennice koła PBK 

[prot. 15 X 1936], P. Sz. im. H. Kołłątaja, Kazimierza Wielka 1870–1947, rkps 30, s. 46; 
A. Sz., Kr. Sz. 1914–1939, Sz. P. im. M. Konopnickiej, Tarnów, rkps bn., s. 127–128; 
ANKr., O/T., Kr. Sz. 1915–1948, Sz. P. im. K. Hoffmanowej, Tarnów, rkps 8, s. 51. 

76 A PR, Ks. pr. RP. 1932–1967 [prot. 20 XII 1934], Sz. P. im. S. Okrzei, Radom, 
rkps 6, bs.

77 A PKie., O/Je., Działalność społeczna szkoły 1931–1934 (Działal. społ. sz. 1931–
1934), Sz. P., Klimontów, rkps 29, s. 4 v. 
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ze szkoły im. K. Hoffmanowej w Tarnowie. Święta Bożego Narodzenia 
1938 roku były doskonałą okazją, aby wykonały i przesłały do świetlic żoł-
nierskich ozdoby choinkowe78. 

27 kwietnia 1939 roku członkinie koła PBK z tej samej szkoły wyko-
nały inscenizacje regionalne w świetlicy żołnierskiej dla żołnierzy 5 Pułku 
Strzelców Pieszych (PSK). Również i ten gest wypływał z pobudek patrio-
tycznych jako wyraz szacunku dla obrońców ojczyzny. Spotkał się z za-
dowoleniem i wdzięcznym przyjęciem ze strony dowództwa i strzelców. 
W dowód wdzięczności za przygotowany dla żołnierzy spektakl członki-
nie szkolnego koła PBK zostały zaproszone na teren garnizonu na pokaz 
jazdy konnej i fechtunku (szermierki) wojskowego79. 

Postawy patriotyczne organizacji młodzieżowych i często wszystkich 
uczniów przejawiały się w powitaniach powracających lub przechodzą-
cych przez miejscowości jednostek wojskowych. Organizacje występo-
wały wówczas ze sztandarami, biało-czerwonymi chorągiewkami i pa-
triotycznymi hasłami na transparentach. Takie wydarzenia miały miejsce 
między innymi w Pilźnie i Tarnowie. 15 grudnia 1934 roku uczniowie 
szkół pilzneńskich witali 5 PSK przyjeżdżający przez te miejscowość 
i przenoszący na stałe swoje miejsce stacjonowania z Tarnowa do Dę-
bicy80. Z kolei druga połowa września 1938 roku przyniosła serdeczne 
powitanie przez młodzież wszystkich szkół tarnowskich powracającego 
z manewrów 16 Pułku Piechoty, co zostało odnotowane w jednej z miej-
scowych kronik szkolnych: młodzież kwiatów i okrzyków serdecznych nie 
żałowała81. Przedstawione przykłady pokazują, że młode pokolenie sku-
pione w szkolnych organizacjach młodzieżowych pamiętało o tych, którzy 
na co dzień stali na straży wolności i bezpieczeństwa państwa polskiego. 

Wzrastające w latach 30. XX wieku zagrożenie wojenne ze stro-
ny Niemiec i niepewność dobrosąsiedzkich stosunków z ZSRR wymu-
szały niejako uwzględnianie w procesie wychowawczym szkoły w coraz 
większym stopniu przygotowania młodego pokolenia do obrony kra-

78 ANK r., O/T., Kr. Sz. 1915–1948, Sz. P. im. K. Hoffmanowej, Tarnów, rkps 8, s. 68.
79  Ibidem, s. 71.
80 ANK r., O/T., Kr. ks. wiz. 1914–1954, Sz. P. im. W. Jagiełły, Pilzno, rkps 6, s. 116.
81 ANK r., O/T., Kr. Sz. 1915–1948, Sz. P. im. K. Hoffmanowej, Tarnów, rkps 8, s. 64; 

E. Juśko, A. Niedojadło, Uroczystości w szkołach…, s. 244.
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ju. Dlatego okres ten przyniósł prężną działalność szkolnych kół Ligii 
Obrony Powietrznej i Przeciwgazowej jako instytucji o wielkiej wartości 
wychowawczo-państwowej. 

W szkołach większych miejscowości LOPP dla swych zadań posiada-
ła rozbudowaną strukturę wewnętrzną. W szkole nr 1 w Starachowicach 
w 1936 roku jej koło obejmowało cztery drużyny: alarmującą, odkażającą, 
sanitarną i modelarsko-propagandową. Skupiało ono głównie młodzież 
z najstarszych klas (V–VII). W 1939 roku posiadało w swych strukturach 
ponad 100 członków82.

Bardzo ambitnie przedstawiał się katalog celów i zadań szkolnych kół 
LOPP. Członków tej organizacji należało wychowywać w duchu patrio-
tycznym i obywatelskim. Młodzież tam skupiona miała w pełni rozumieć 
konieczność współpracy dla idei Polski mocarstwowej, przyjmowania za-
sad i postaw wojskowych w działalności oraz kierować się uczuciami mi-
łości do wskrzesiciela Polski, J. Piłsudskiego. Członkowie Ligii powinni 
być świadomi wystąpienia niebezpieczeństwa lotniczo-gazowego w wy-
niku wybuchu wojny. Budowie właściwej świadomości służyło posiadanie 
przez nich odpowiedniej wiedzy z zakresu obrony przeciwlotniczej, bier-
nej, indywidualnej i zbiorowej oraz przeciwgazowej. Aby w przypadku 
agresji zewnętrznej uniknąć wszelkiej paniki i poczucia bezradności oraz 
wzbudzić w członkach bezwzględną wiarę we własne siły i możliwości, 
starano się umacniać ich psychiczną odporność obronno-bojową. Jednym 
z głównych zadań LOPP było propagowanie idei obronności państwa nie 
tylko wśród uczniów, ale i rodziców, rodzin członków organizacji oraz 
społeczności lokalnych. Kształtowano postawę ofiarności na rzecz obro-
ny ojczyzny, przygotowując jednocześnie członków kół LOPP do służby 
pomocniczej obrony przeciwlotniczej. Wdrażano młodzież do obowiąz-
kowości, odpowiedzialności oraz podejmowania pracy zbiorowej na po-
trzeby społeczeństwa83. 

82 A PKie., O/St., Pr. RP. 1926–1946 [prot. 11 IV 1938, 16 I 1939], Sz. P. nr 1, Stara-
chowice, rkps 38, bs.

83  Przykładem pełnej realizacji programu LOPP była inicjatywa młodzieży ze szko-
ły nr 1 w Starachowicach, która w 1936 r., składając hołd J. Piłsudskiemu i obrońcom 
ojczyzny, złożyła wieniec pod Pomnikiem Niepodległości w tym mieście. APKie., O/St., 
Pr. RP. 1926–1946 [prot. 30 IX 1935], Sz. P. nr 1, Starachowice, rkps 38, bs.; APR, Ks. pr. 
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Swoją wiedzę i postawy członkowie szkolnych kół LOPP starali się 
rozwijać i utrwalać, przygotowując odczyty propagandowe, wyświetla-
jąc obrazy i rozpowszechniając literaturę z zakresu obrony przeciwga-
zowej. W tym celu zakładali prenumeratę i następnie zapoznawanie się 
z profesjonalną (fachową) lekturą następujących pism: „Nowiny LOPP”, 
„Gazetka LOPP”, „Lot Polski” i „Biuletyn Gazowy”. Swoje umiejętności 
praktyczne doskonalili dzięki szkoleniom instruktorskim, zapoznawaniu 
się z konkretnym sprzętem bojowym (na przykład konstrukcja samolo-
tu, maska przeciwgazowa) oraz zajęciom z zakresu modelarstwa lotni-
czego (wykonywanie modelu samolotu, hangaru, maski)84. 15 kwietnia 
1929 roku szkolne koło w Olkuszu otrzymało od Komitetu Wojewódzkie-
go LOPP 12 pozycji książkowych o tematyce lotniczej i gazach bojowych 
oraz poglądowe ilustracje samolotów i masek gazowych. W kolejnym 
roku z okazji obchodów Tygodnia Czerwonego Krzyża szkolna drużyna 
obrony przeciwgazowej urządziła dla kilkutysięcznej publiczności pokaz 
akcji ratunkowej w czasie zaimprowizowanego nieprzyjacielskiego najaz-
du z użyciem gazu bojowego85. W tym zakresie poszerzali również swoją 
wiedzę członkowie koła LOPP w szkole w Starachowicach, w 1936 roku 
zwiedzając muzeum starachowickie i modelarnię w Wierzbniku86. 

Po 1926 roku upowszechniły się coraz bardziej obchody w posta-
ci dni i tygodni poświęconych określonym wydarzeniom. W przypad-

RP. 1932–1967 [prot. 22 X 1935, 19 VI 1936, 18 IX 1937], Sz. P. im. S. Okrzei, Radom, 
rkps 6, bs.; ANKr., O/Nowy Sącz, Insp. Sz., Limanowa, Sz. P., Lubomierz 1924–1965, 
rkps 27, s. 571; ANKr., O/T., Księga protokołów Rady Pedagogicznej 1926–1946 (Ks. pr. 
RP. 1926–1946), Sz. P. nr 2 im. S. Konarskiego, Tarnów, rkps 49, s. 44–164. A. Niedoja-
dło, Wychowanie narodowe…, s. 207.

84 A PR, Ks. pr. RP. 1932–1967 [prot. 18 IX 1937], Sz. P. im. S. Okrzei, Radom, 
rkps 6, bs.; APKie., O/St., Pr. RP. 1926–1946 [prot. 18 VI 1936], Sz. P. nr 1, Starachowice, 
rkps 38, bs.; APCz., Ks. pr. RP. 1922–1930 [prot. 23 V 1924], P. Sz. P. nr 13, Częstochowa, 
rkps 14, s. 32; APCz., Ks. pr. RP. 1930–1935 [prot. 4 V 1934, 10 IV 1935, 13 VI 1935], 
P. Sz. P. nr 13, Częstochowa, rkps 15, s. 158, 167, 195; APKie., O/St., Ks. pr. RP. 1926–
1937 [prot. 18 XII 1936], Sz. P., Michałów, rkps 3, s. 59 v.; APKie., Ks. pr. RP. 1931–1934 
[prot. 9, 11 i 13 IV 1931), Sz. P. nr 1 im. S. Staszica, Kielce, rkps 5, s. 41 v.

85 ANK r., O/III., Kr. Sz., Olkusz 1926–1938, rkps 110, bs.
86 A PKie., O/St., Pr. RP. 1926–1946 [prot. 18 VI 1936], Sz. P. nr 1, Starachowice, 

rkps 38, bs.
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ku omawianej organizacji były to obchody Dnia LOPP i Tygodnia LOPP. 
Ich głównym celem było rozwijanie propagandy obronnej i przygoto-
wanie społeczeństwa do obrony przed atakiem lotniczym czy gazowym. 
Potwierdził to choćby okólnik inspektora szkolnego w Radomiu z 1933 
roku. W tym ważnym dokumencie zwrócił się on do nauczycieli wszyst-
kich szkół o podejmowanie aktywnej współpracy z komitetami LOPP 
oraz o wsparcie w zakładaniu kół LOPP w szkołach i miejscowościach, 
w których jeszcze nie działają. Skierował też prośbę do całego nauczyciel-
stwa o ożywienie działalności już istniejących kół, zarówno lokalnych, jak 
i szkolnych87.

W wydanym rok później okólniku związanym z Tygodniem LOPP 
podniósł ważność tej organizacja polskiego państwa następująco: LOPP 
jako instytucja uznana za organizację wyższej użyteczności, a która wnio-
sła na swym sztandarze hasła popierania lotnictwa i przygotowania lud-
ności cywilnej do obrony przeciwlotniczo-gazowej ma wielkie dane do tego, 
aby w swych szeregach gromadzić tych wszystkich, którym idea rozwoju lot-
nictwa i zabezpieczenia ludności cywilnej na wypadek wojny jest droga…88. 
Zalecał również wykazanie jak największej inicjatywy ze strony nauczy-
cieli i kierowników szkół, aby Tydzień LOPP wypadł jak najbardziej oka-
zale zarówno pod względem finansowym, jak i propagandowym. 

Przedstawione zabiegi inspektora nie były pozbawione też konkret-
nej przyczyny. W 1934 roku to Polska właśnie była organizatorem presti-
żowych międzynarodowych zawodów lotniczych, czyli challenge’u. Dwa 
lata wcześniej to polscy piloci, F. Żwirko i S. Wigura, święcili swój sukces, 
odnosząc zwycięstwo. Dlatego w końcu okólnika znalazł się bardzo bu-
dujący i wprawiający w nastrój patriotyczny społeczeństwo zapis: Niech 
Tydzień LOPP będzie również jednym z momentów zespolenia naszych wy-
siłków moralnych i materialnych do odniesienia zwycięstwa w tegorocznym 
Challenge’u89.

Chociaż obchody Tygodnia LOPP były pod względem programu 
zróżnicowane, to jednak starano się je organizować zarówno w małych, 

87 A PR., Koresp. i mater. dot. szk. 1933–1936, Sz. P., Jastrzębia, rkps 9, s. 101.
88  Ibidem, s. 41.
89  Ibidem.
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jak i w dużych miejscowościach. Przykładem były szkoły z Kielc, Rzecz-
niowa, Olkusza, Krzyżowej i Tarnowa.

W 1927 roku Tydzień Lotniczy, jak go potocznie nazywano, obcho-
dzony był w szkole im. S. Staszica w Kielcach 2–9 października. Na okres 
ten młodzież szkolna sama przygotowała transparenty z właściwymi 
tym obchodom napisami: Silne lotnictwo – to Polski potęga i Zapisujcie 
się na członków LOPP. Transparenty te wykorzystali potem członkowie 
tej organizacji w celach propagandowych w manifestacyjnym pochodzie 
przez miasto90.

Obchody XI Tygodnia Lotniczego w 1934 roku były okazją do zor-
ganizowania uroczystej akademii w niewielkiej szkole w Krzyżowej pow. 
wadowicki. Po okolicznościowym referacie o znaczeniu lotnictwa i obro-
ny przeciwgazowej członkowie koła recytowali patriotyczne wiersze 
i śpiewali wojskowe pieśni. Po zakończeniu imprezy chęć przystąpienia 
do LOPP zgłosiło 16 nowym członków91.

Interesujący przebieg miał też XII Tydzień LOPP świętowany w szko-
le w Olkuszu 12–19 maja 1935 roku. Centralnym dniem obchodów był 
12 maja. Wówczas po uroczystym nabożeństwie miała miejsce defilada 
i pochód członków tej organizacji oraz pozostałej młodzieży szkolnej 
z chorągiewkami LOPP, transparentami i modelami samolotów wykona-
nymi samodzielnie przez młodzież szkolną92.

Przewodnie hasło Tygodnia LOPP w 1938 roku w Polsce brzmiało: 
Obrona ojczyzny. Podstawowym przesłaniem obchodów zarówno w szko-
le im. K. Hoffmanowej w Tarnowie, jak i innych szkołach polskich było 
nie tylko dalsze popularyzowanie potrzeby funkcjonowania LOPP, ale 
głównie działań zabezpieczających przed pożarami, szkolenie komendan-
tów tej organizacji oraz prowadzenie cyklu pogadanek pt. Szkoła w obron-
ności kraju93. 

90 A PKie., Ks. pr. RP. 1926–1931 [prot. 1 V 1927], Sz. P. im. S. Staszica 1915–1957, 
rkps 4, s. 19 v.; E. Juśko, A. Niedojadło, Uroczystości w szkołach…, s. 166.

91 ANK r., O/III., Kr. Sz. L. 2-kl., Krzyżowa 1906–1939, rkps 93, bs.
92 ANK r., O/III., Kr. Sz., Olkusz 1926–1938, rkps 110, bs.
93 ANK r., O/T., Kr. Sz. 1915–1948, Sz. P. im. K. Hoffmanowej, Tarnów, rkps 8, s. 61; 

E. Juśko, A. Niedojadło, Uroczystości w szkołach…, s. 244. Podobne obchody miały też 
miejsce m.in. w 1924 r. w szkole nr 13 w Częstochowie (APCz., Ks. pr. RP. 1922–1930 
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W szkole w Pcimiu można z kolei zaobserwować w aspekcie wycho-
wawczym troskę kierownictwa placówki o wdrażanie wszystkich uczniów 
do ofiarności i miłości do ojczyny. Potwierdza ten fakt zapis kronikarski 
pochodzący z obchodów Dnia LOPP 15 stycznia 1933 roku: wprawdzie 
składki są minimalne, lecz tu nie powinno chodzić o ilość, uzbieranych gro-
szy, lecz o liczbę dzieci przyczyniających się groszowemi składkami do roz-
budowy floty powietrznej, a tem samem wyrobienia w dzieciach poczucia 
ofiarności na cele społeczno-państwowe94. 

Obchody te miały bardzo uniwersalne, praktyczne, wielostronne, po-
lityczne i społeczne znaczenie. Sprzyjały realizacji tezy o budowie mocar-
stwowej pozycji i roli Polski w Europie i świecie. Propagowały i pokazy-
wały sposoby umiejętnego zachowania się ludności i niesienia pomocy 
innym członkom społeczeństwa w przypadku wrogiej agresji.

Ważną rolę we wdrażaniu młodzieży do obronności kraju i propago-
waniu silnego polskiego lotnictwa odgrywały konkursy i pokazy modeli 
latających. Jeden z nich miał miejsce na warszawskim lotnisku 9 czerwca 
1929 roku. Coraz większym uznaniem po 1926 roku na terenie Kielec-
czyzny cieszył się pokaz modeli latających. Brała w nim udział młodzież 
z prawie wszystkich szkół województwa. W ramach tego pokazu duży 
sukces osiągnął między innymi uczeń Spasiński ze szkoły nr 2 w Opocz-
nie, ponieważ wykonany przez niego model zakwalifikowano na konkurs 
wojewódzki w Kielcach95. 

Liga Morska i Kolonialna była ekspozyturą zrzeszenia krajowego dzia-
łającą w placówkach oświatowych w postaci kół szkolnych. Największą ak-
cję propagandową prowadziła w związku z budową portu w Gdyni, odzy-
skaniem dostępu Polski do morza, kolejnymi rocznicami zaślubin Polski 
z Bałtykiem, Dniami Morza, Miesiącem Morza i Miesiącem Propagandy 
Pomorza. Jej zasadniczym celem było propagowanie aktualnych zagadnień 
związanych z problematyką morza i Gdańska. Członkowie szkolnych kół 

[prot. 23 V 1924], P. Sz. P. nr 13, Częstochowa, rkps 14, s. 32) i w 1934 r. w szkole w Czar-
nym Dunajcu (ANKr., O/III., Kr. Sz. P. im. ks. Kmietowicza i Andrusikiewicza, Czarny 
Dunajec 1890–1944, rkps 54, s. 140). 

94 ANK r., O/III., Kr. Sz. L., Pcim 1885–1952, rkps 112, s. 66.
95 A PKie., Ks. pr. RP. 1935–1948 [prot. 18 VI 1937], Sz. P. nr 2 im. W. Jagiełły, 

Opoczno, rkps 27, s. 99; E. Juśko, A. Niedojadło, Uroczystości w szkołach…, s. 167, 202.
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czerpali i poszerzali swoją wiedzę z różnego rodzaju pogadanek, na przy-
kład: Morze w życiu politycznym i gospodarczym narodu i Walka i Morze. 

Bieżących informacji dostarczała natomiast lektura pism wydawanych 
przez LMiK: „Szkwał”, „Morze”, „Polska na Morzu” i „Gazetka Morska”. 
Do zakładania szkolnych kół LMiK, szczególnie w szkołach powszech-
nych, wzywali autorzy broszury Frontem do morza w następujący sposób: 
koła szkolne Ligi Morskiej i Kolonialnej istnieją już w wielu szkołach. Sku-
piają one w tej chwili ponad 50 tysięcy młodzieży. Jest to jednak za mało. 
Do Kół Szkolnych Ligi Morskiej i Kolonialnej należeć musi wszystka mło-
dzież. Do samych tylko szkół powszechnych uczęszcza ponad 5 milionów 
dzieci. I te 5 milionów dzieci polskich muszą należeć do Kół Szkolnych Ligi 
M.K., uczyć się kochać morze polskie, uczyć się wiosłować, żeglować, pływać 
po morzu, abyśmy, umieli kiedyś w razie potrzeby je bronić. I wszystka mło-
dzież polska musi drogą drobnych, choćby najdrobniejszych datków pienięż-
nych przyczynić się do budowy naszej morskiej potęgi. … A, więc wszyscy 
do szeregów Kół Szkolnych Ligi Morskiej i Kolonialnej96.

Interesującą strukturę i formy działalności, niemal wzorcowe, miało 
koło działające w szkole nr 1 w Starachowicach w 1936 roku. Podzielo-
ne było na 4 sekcje. Sekcja I Szkolnej Gazetki Morskiej zbierała ilustracje 
i artykuły z różnych czasopism zajmujących się tematyką morską. Następ-
nie zebrany materiał przeznaczano do wyświetlania lub zamieszczania 
na podkładzie kartonowym na korytarzach szkolnych. Sekcja II Refera-
towa i odczytowa opracowywała referaty i pogadanki na temat znaczenia 
żeglugi morskiej i śródlądowej dla Polski. Były to między innymi takie 
tematy, jak: Znaczenie morza dla Polski, Znaczenie gospodarcze komu-
nikacji śródlądowej, Co żyje w naszym morzu i Alfabet marynarza. Sek-
cja III odpowiadała za organizację obchodów Święta Morza, przygotowu-
jąc na przykład w 1938 roku Akademię Morską. IV Sekcja Propagandowa 
i finansowa zajmowała się bardziej praktyczną działalnością, konstruowa-
niem łodzi żaglowych, okrętów itp. Członkowie na zebraniach sami opra-
cowali Hymn morza na szkolne uroczystości oraz dyskutowali na temat 

96 A PKie., O/St., Pr. RP. 1926–1946 [prot. 19 VI 1937], Sz. P. nr 1, Starachowice, 
rkps 38, bs.; K. Taube, M. Socha, Frontem do morza, Warszawa 1934, s. 32; P. Jaworski, 
E. Juśko, A. Niedojadło, Tradycje patriotyczne wydarzeń lat 1918–1922 w pracy wychowaw-
czej szkół Okręgu Szkolnego Krakowskiego w II Rzeczypospolitej, Toruń 2020, s. 80–81.
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bieżących zagadnień związanych z polskim morzem i Wolnym Miastem 
Gdańskiem97. 

Podejmowano też próby włączania najbliższego środowiska w kwestie 
problematyki morskiej. 17. rocznica odzyskania dostępu do morza sta-
ła się okazją dla tarnowskiego oddziału LMiK do przygotowania trzech 
poranków w Domu Żołnierza dla szkół powszechnych i średnich. 12 lu-
tego 1937 roku o różnych porach dnia zostały one przeprowadzone dla 
wszystkich szkół męskich i żeńskich. W programie znalazły się występy 
orkiestry wojskowej i chóru męskiego szkoły im. K. Brodzińskiego. Na-
stępnie z okolicznościowymi przemówieniami wystąpili uczniowie szkół 
średnich, a z recytacją patriotycznego wiersza – uczennica ze szkoły im. 
M. Konopnickiej. Każdy poranek gromadził po 465 uczniów98. 

10 lutego 1939 roku uczniowie ze wszystkich szkół tarnowskich, po-
wszechnych i średnich, wzięli udział pod patronatem LMiK w ostat-
niej już przed wybuchem wojny akademii poświęconej 19. rocznicy od-
zyskania dostępu do morza. Trafnie dobrane przez uczniów szkoły im. 
K. Hoffmanowej i K. Brodzińskiego wiersze oraz pieśni okolicznościo-
we i patriotyczne stworzyły wspaniałe, emocjonalne widowisko, które zy-
skało uznanie nie tylko w oczach młodzieży ale i czynnika obywatelskie-
go, co okazało się w prasie miejscowej99. Obchody te ukierunkowane były 
na zwiększenie zainteresowania młodego pokolenia bieżącymi sprawami 
kraju i zachęcenie go do aktywnego uczestnictwa w przyszłości w życiu 
publicznym miejscowości, regionu i państwa. Oprócz tego członkinie koła 
LMiK przy szkole im. K. Hoffmanowej wykonały album regionalny doty-
czący Tarnowa i następnie przesłały go do Gdyni z pozdrowieniami100. 

Młodzież zgrupowana w LKiM przy różnych okazjach i uroczysto-
ściach starała się zbierać pieniądze na rozwój polskiej floty morskiej. 

  97 A PKie., O/St., Pr. RP. 1926–1946 [prot. 10 VI 1936, 2 IV 1936, 15 XII 1936, 
11 IV 1938], Sz. P. nr 1, Starachowice, rkps 38, bs.

  98 ANK r., O/T., Kr. Sz. L. im. K. Brodzińskiego, Tarnów 1924–1948, rkps 1, s. 46; 
P. Jaworski, E. Juśko, A. Niedojadło, Tradycje patriotyczne…, s. 70.

  99 ANK r., O/T., Kr. Sz. L. im. K. Brodzińskiego, Tarnów 1924–1948, rkps 1, s. 53; 
P. Jaworski, E. Juśko, A. Niedojadło, Tradycje patriotyczne…, s. 70.

100 ANK r., O/T., Kr. Sz. 1915–1948, Sz. P. im. K. Hoffmanowej, Tarnów, rkps 8, s. 68; 
A. Niedojadło. Wychowanie narodowe…, s. 208.
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W maju 1929 roku członkinie koła ze szkoły im. M. Konopnickiej w Tar-
nowie w urządzonej kweście zebrały 25 zł. Kwotę tę przekazały następnie 
na statek szkoły pod nazwą Dar Pomorza101.

W Ostrowcu obchody 10. rocznicy odzyskania przez Polskę dostępu 
do Bałtyku wykorzystano do zorganizowania kwesty na potrzeby polskiej 
floty. 13 grudnia 1930 roku zarówno przed, jak i po akademii pt. Polskie 
morze i Pomorze zapoczątkowano zbiórkę funduszy na zakup eskadry hy-
droplanów dla polskiej armii102.

LMiK w kolejnych latach nadal kontynuowała akcje wspierające pol-
ską flotę morską. W 1938 roku w szkole nr 1 w Kielcach zebrano na FOM 
30 zł, a koło LMiK rozpoczęło kwestę pieniężną na ścigacz morski o nazwie 
Kielczanin103. 19 kwietnia 1939 roku koło LMiK działające w szkole nr 2 im. 
W. Jagiełły w Opocznie na budowę ścigacza im. E. Kwiatkowskiego wpła-
ciło kwotę w wysokości 20 zł 63 gr i 20 zł na FON104. Akcje te były nie tyl-
ko wielką lekcją kształtowania postaw patriotycznych, budzenia troski o los 
państwa, ale również uczenia i wychowania młodego pokolenia w kierunku 
oddania, poświęcenia i ofiarności dla własnej ojczyzny.

Niejednokrotnie dość manifestacyjny charakter przybierały w szko-
łach obchody Święta Morza oraz Miesiąc Propagandy Pomorza. Poświad-
czają ten fakt między innymi obchody w Ostrem pow. żywiecki w 1933 
roku. Po odczycie pt. W dniu Święta Morza młodzież odśpiewała Pieśń 
fal wiślanych i Jeszcze Polska nie zginęła. Wieczorek zakończono wzniesie-
niem okrzyków na część Najjaśniejszej Rzeczplitej105.

101 A . Sz., Kr. Sz. 1914–1939, Sz. P. im. M. Konopnickiej, Tarnów, rkps bn., s. 128; 
J. Łabno, Szkoła Podstawowa im. Marii Konopnickiej 1879–1979, Tarnów 1979, s. 12. 

102 A PKie., O/St., Księga protokołów Rady Pedagogicznej 1929–1934 (Ks. pr. RP. 
1929–1934 [prot. 10 XII 1939]), Szkoła Podstawowa nr 8 w Ostrowcu (Częstocicach) 
1920/21–1945/46 (Sz. P. nr 8 Ostrowiec [Częstocice] 1920/21–1945/46), rkps 25, s. 45; 
P. Jaworski, E. Juśko, A. Niedojadło, Tradycje patriotyczne…, s. 71. 

103 A PKie., Ks. pr. R.P. 1936–1939 [prot. 18 VI 1938], Sz. P. nr 1 im. S. Staszica, Kiel-
ce, rkps 7, s. 66 v. 

104 A PKie., Ks. pr. RP. 1935–1948 [prot. 19 VI 1939], Sz. P. im. W. Jagiełły, Opoczno, 
rkps 27, s. 166.

105 ANK r., O/III., Kronika Szkoły w Ostrem wraz z księgą wizytacyjną 1907–1952 
(Kr. Sz. z ks. wiz., Ostre 1907–1952), rkps 111, bs. Podobnie przebiegały obchody m.in. 
w szkołach w: Pilźnie (ANKr., O/T., Kr. ks. wiz. 1914–1954, Sz. P. im. W. Jagiełły, Pilzno, 
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Niezwykle interesujące i patriotyczne treści obchodów Miesiąca Pro-
pagandy Pomorza towarzyszyły występom uczniów w szkole w Tarnawie. 
Centralną częścią scenariusza było okolicznościowe przemówienie i recy-
tacja wierszy Zaślubiny morza i Ty mi szum polskie morze. Całość spina-
ły patriotyczno-religijne pieśni, na początku Boże, coś Polskę, a na koniec 
Jeszcze Polska nie zginęła i Rota106. Dzięki takim obchodom rosło zainte-
resowanie młodzieży powrotem Polski nad morze, walkami w obronie jej 
granic oraz budowano w niej sprzeciw wobec jakichkolwiek prób odsu-
nięcia ojczyzny od morza.

W niektórych miejscowościach i powiatach nadwiślańskich wojewódz-
twa kieleckiego LMiK, nazywana tam często Ligą Morską i Rzeczną, przy-
kładała dużą wagę do lepszego poznania i umiłowania własnej małej oj-
czyzny. Aby ułatwić poznawanie i zdobywanie wiedzy o własnym regionie, 
na przykład nauczyciele ze szkoły w Chmielowie w 1934 roku z własnych 
funduszy zakupili kajak, by następnie przekazać go na potrzeby szkolnego 
koła Ligii107. Z kolei członkowie koła ze szkoły nr 1 w Starachowicach po-
znawali żeglugę przez na przykład wycieczkę statkiem szlakiem wiślanym 
z Sandomierza do Zawichostu108. Miłość do polskiej ojczyzny budowano za-
tem poprzez umiłowanie swoich małych ojczyzn – miast, wiosek, regionów. 

Ważnym ogniwem dydaktyczno-wychowawczym szkół była działal-
ność na ich terenie Towarzystwa Krajoznawczego. W większych szkołach 
funkcjonowały jako autonomiczne koła Towarzystwa, a w mniejszych 
w ramach samorządu szkolnego jako sekcje krajoznawcze. Głównym ce-
lem Towarzystwa Krajoznawczego było uwrażliwianie młodzieży na pięk-
no polskiego krajobrazu i budzenie szacunku dla ojczystego świata przy-

rkps 6, s. 104), Kacwinie (ANKr., O/III., Kr. P. Sz. P., Kacwin 1921–1939, rkps 69, s. 17), 
Ostrowcu – akademia pt. Polskie Morze i Pomorze (APKie., O/St., Ks. pr. RP. 1929–1934 
[prot. 10 XII 1939], Sz. P. nr 8, Ostrowiec [Częstocice] 1920/21–1945/46, rkps 25, s. 45) 
i Niepołomicach. ANKr., O/Bch., Księga protokołów rady pedagogicznej 1927–1932 (Ks.
pr. RP. 1927–1932 [prot. 9 XII 1930]), Publiczna Powszechna Szkoła Męska 7-klasowa 
w Niepołomicach (P. P. Sz. M. 7-kl., Niepołomice), rkps 5, bs. 

106 ANK r., O/Bch., Kr. Sz. Tarnawa 1928–1949, P. Sz. P., Tarnawa, rkps 1, s. 222–223.
107 A PKie., O/Sa., Ks. pr. RP. 1930–1934 [prot. 7 V 1934], P. Sz. P., Chmielów, 

rkps 1, s. 81. 
108 A PKie., O/St., Pr. RP. 1926–1946 [prot. 18 VI 1936], Sz. P. nr 1, Starachowice, 

rkps 38, bs.
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rody. Uczyło, jaki wpływ na człowieka ma otaczający go świat przyrody 
i jakie korzyści z niego czerpie. Zapoznawało swoich członków z miej-
scami i zabytkami z przeszłości historycznej, jak również z terenami 
przemysłowymi, użyteczności publicznej w regionie i w kraju, pokazu-
jąc jednocześnie ich znaczenie dla narodu i państwa polskiego. Stwarzało 
to możliwości kształtowania wśród młodego pokolenia właściwych po-
staw narodowych, obywatelskich i społecznych. W wiedzę swoich człon-
ków Towarzystwo Krajoznawcze starało się pogłębiać przez właściwie 
dobrane treści pogadanek, czytanie, omawianie i dyskutowanie tematyki 
książki Aleksandra Janowskiego pt. Wycieczki po kraju oraz takich pism, 
jak „Płomyk”, „Iskra” i „Orli Lot”109. 

Wygłaszano referaty o tematyce historyczno-geograficznej dotyczące 
zabytków Krakowa, znaczenia muzeum, życia w klasztorze dawniej i dziś, 
tego, co robi się z piaskowca, Wieliczki, Bodzentyna, Iłży, Wąchocka, San-
domierza, Wilna i Gór Świętokrzyskich oraz związane z obyczajem i kul-
turą ludową: strojami ludu polskiego, zwyczajami i obyczajami w Pol-
sce w okresie Świąt Bożego Narodzenia, a także zabytkami w Polsce i ich 
znaczeniem110.

Wielce kształcące i wychowujące dla członków kół krajoznawczych 
były wszelkiego rodzaju wycieczki w bliższe i dalsze okolice. Wśród pręż-
nie działających kół krajoznawczych w latach 1933–1939 wyróżniało się 
między innymi koło ze szkoły nr 1 w Starachowicach. Odbyło ono kilka 
interesujących i kształcących wycieczek.: do źródeł Langiewicza i kościo-
ła romańskiego w Wąchocku, do kaplicy św. Jacka, do kamieniołomów 
i kopalni rudy żelaznej w Majówce, do wielkiego pieca w Starachowicach, 
do muzeum Polskiego Towarzystwa Krajoznawczego w Starachowicach, 
do Iłży, Krakowa i Wieliczki111. 

Młodzież szkolnego koła starała się nie tylko zwiedzać, ale również 
przez działalność i pracę społeczną wspierać placówki kulturalne pod-

109 A PKie., Ks. pr. RP. 1930–1935 [prot. 14 VI 1933], Sz. P. nr 2 im. W. Jagiełły, 
Opoczno, rkps 24, s. 77; APKie., O/St., Pr. RP. 1926–1946 [prot. 26 III 1934], Sz. P. nr 1, 
Starachowice, rkps 38, bs.; A. Niedojadło, Wychowanie narodowe…, s. 208.

110 A PKie., O/St., Pr. RP. 1926–1946 [prot. 10 I 1936, 18 VI 1936, 5 IV 1937, 
11 IV 1938], Sz. P. nr 1, Starachowice, rkps 38, bs.

111  Ibidem, prot. 26 III 1934, 10 I 1936, 1 IV 1938, rkps 38, bs.
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trzymujące tradycje i pamięć narodową. W 1937 roku członkowie koła 
krajoznawczego w szkole nr 1 w Starachowicach zebrali 44 monety (nie-
mieckie, austriackie, polskie, rosyjskie), jeden żeton, jedną monetę nie-
wiadomego pochodzenia oraz znaczek rosyjski używany na mundurach 
przez maszynistów pracujących w kolejach państwowych, które następnie 
przekazali do miejscowego muzeum112.

Lepsze poznanie dawnego i obecnego dorobku społecznego wią-
zało silniej emocjonalnie młodzież z regionem i Polską. W przyszłości 
mieli to być pełni świadomości narodowej obywatele państwa polskie-
go. W ramach swej działalności społeczno-gospodarczej szkoły podję-
ły i rozwijały ideę propagowania i utrwalania oszczędności w ramach 
Szkolnych Kół Oszczędności. W tym czasie była to akcja przeprowa-
dzana w całym kraju, ukierunkowana na promowanie odpowiednich 
postaw i zachowań w zakresie ekonomiki domowych budżetów. Była 
ważna nie tylko dla gospodarstw domowych, ale też dla ekonomiki kra-
jowej, szczególnie w pierwszych latach odbudowy polskiej państwowo-
ści i w okresie Wielkiego Kryzysu Gospodarczego. Kultywowana przez 
ludność cecha oszczędności miała w pewnym czasie przynieść wzrost 
bogacenia się państwa i jego obywateli. Miało to budować mocne pod-
stawy gospodarcze i wzrost pozycji Polski w Europie i na świecie. Naj-
ważniejsze zadania postawiono w tym kontekście przed szkolnictwem, 
uznając, że właściwe nawyki oszczędzania należy wpoić przede wszyst-
kim dzieciom już od najmłodszych lat. Władze szkolne starały się do-
pilnować, aby we wszystkich placówkach oświatowych zostały założo-
ne Szkolne Kasy Oszczędności, a ich członkowie otrzymali książeczki 
oszczędnościowe. Nabywanie kompetencji w zakresie oszczędzania 
kształtowało pokorę i cierpliwość w gromadzeniu pieniędzy, szacunek 
dla nich i umiejętność roztropnego ich wykorzystania. Oszczędność 
rozwijała osobowość członków SKO w zakresie budowania właściwej 
hierarchii realizacji potrzeb zarówno indywidualnych, jak i ogólnospo-
łecznych113. W celu podniesienia rangi idei oszczędności obchodzo-

112 A PKie., O/St., Pr. RP. 1931–1934 [prot. 19 VI 1937], Sz. P. nr 1 Starachowice, 
rkps 1, bs. 

113  M. Leś-Rudnicka, Historia szkolnej edukacji w Jaworznie do 1945 roku, Jaworzno 
2004, s. 104; A. Niedojadło, Wychowanie narodowe…, s. 209. 
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no uroczyście i propagandowo Dzień Oszczędności. Dla przysporze-
nia SKO nowych członków przyznawano w tym dniu premie pieniężne 
najlepiej oszczędzającym uczniom, a przystępującym do tej organizacji 
członkom – książeczki oszczędnościowe z symbolicznym wkładem po-
czątkowym (na przykład w wysokości 1 zł)114.

Kształtowanie i utrwalanie cechy oszczędności wpływało z kolei 
na budowanie w osobowości uczniów innego ważnego społecznie przy-
miotu, jakim było wyrabianie dobrowolnej ofiarności na cele społeczne 
i państwowe. Stanowiło również jedną z ważnych podstaw dla rozwoju 
i podnoszenia stanu gospodarczego państwa. Potwierdza to na przykład 
gest ze strony uczniów szkoły w Skrudzinie pow. nowosądecki, w kwe-
stii obronności państwa. 21 czerwca 1939 roku członkowie SKO otrzy-
maną w konkursie oszczędności nagrodę w wysokości 20 zł przekazali 
na FON115. Z kolei członkowie SKO w szkole nr 2 w Opocznie w 1938 
roku przekazali na FON 25 zł116. W podobny sposób postąpiła w 1937 
roku jedna z uczennic szkoły w Tuchowie, która swe oszczędności w kwo-
cie 12 zł przekazała na budowę szkoły117.

Oszczędzanie sprzyjało również budowaniu pożądanych postaw 
obywatelskich. Przykładem było SKO w Szaflarach, które w roku szkol-
nym 1937/1938 wzięło udział w konkursie oszczędnościowym zorga-
nizowanym przez PKO i otrzymało nagrodę w postaci bezpłatnej rocz-
nej prenumeraty „Młodego Obywatela”118. Było to pismo mające na celu 
indoktrynację młodego pokolenia na rzecz państwowo-obywatelskiego 
modelu wychowawczego i bezwzględnej służby państwu Takie postępo-

114 ANK r., O/T., Kr. Sz. L. im. K. Brodzińskiego, Tarnów 1924–1948, rkps 1, s. 32; 
ANKr., O/T., Ks. pr. RP. 1926–1946, Sz. P. nr 2 im. S. Konarskiego, Tarnów, rkps 49, 
s. 44–164; ANKr., O/III., Kronika Szkoły w Radoczy 1885–1951 (Kr. Sz., Radocza 1885–
1951), rkps 118, bs.; APKie., O/Sa., Kr. 1-kl. Sz. P., Postronna 1934–1944, rkps 1, s. 12.

115 A . Sz., Kr. Sz. P., Skrudzina 1917–1945, rkps bn., bs.
116 A PKie., Ks. pr. RP. 1935–1948 [prot. 19 VI 1939], Sz. P. nr 2 im. W. Jagiełły, 

Opoczno, rkps 27, s. 166.
117 A . Sz. Pr. RP. 1918–1939 [prot. 17 IX 1937], Sz. P., Tuchów, rkps bn., bs.
118 ANK r. O/NT – Sp., Kr. Sz. Szaflary 1878–1966, rkps 11, s. 102. Podobna sytuacja 

miała miejsce w szkole im. K. Hoffmanowej w Tarnowie, w której najbardziej oszczę-
dzający uczniowie otrzymywali nagrody i dyplomy. ANKr., O/T., Kr. Sz. 1915–1948, 
Sz. P. im. K. Hoffmanowej, Tarnów, rkps 8, s. 65.
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wanie uczniów szkół świadczyło o tym, że szkoła prawidłowo realizo-
wała założone cele wychowawcze, przygotowując młodzież dla przyszło-
ści – jako w pełni świadomych i odpowiedzialnych obywateli własnego 
kraju.

Ideę oszczędności wspierały też i inne organizacje szkolne, na przy-
kład koło PCK w szkole nr 1 w Starachowicach, które w styczniu 1938 
roku przygotowało dla swych członków dwa referaty: Po co oszczędzamy 
i Czas uczniowski a pieniądz119. Cecha oszczędności miała w przyszłości 
przysporzyć krajowi rozsądnie pracujących i gospodarujących rolników, 
rzemieślników, robotników będących godnymi obywatelami państwa 
polskiego.

1.3. Organizacje o tradycjach lokalnych 
lub działające w określonej szkole

Stowarzyszenia o tradycjach lokalnych lub danej szkoły nie miały 
co prawda zasięgu ogólnopolskiego i ich zawiązywanie nie było wymagane 
przez władze szkolne, jednak w określonych środowiskach lokalnych czy 
szkolnych wpływały bardzo na rozwój działalności oświatowo-kulturalnej 
czy dydaktyczno-wychowawczej. W ich działalności zawsze w jakimś stop-
niu zwracano uwagę na akcenty narodowe i patriotyczne.

Do tych organizacji, które zakładano w większości szkół, należały: To-
warzystwo Opieki nad Zwierzętami, występujące w części placówek pod 
nazwą Opieki nad Ptakami, oraz Związek Przyjaciół Drzew. Obie organi-
zacje zarówno przez swą propagandę, jak i działalność praktyczną próbo-
wały przekonać polskie społeczeństwo wsi i miast do potrzeby dbałości 
o ojczystą faunę i florę i ochrony jej. 

Taką działalność na rzecz pierwszej z wymienionych organizacji po-
twierdzają między innymi zapiski z kronik lub ksiąg protokołów Rad Pe-
dagogicznych w szkołach w Bidzinach, Dziebałtowie pow. konecki i Na-
wojowej Górze, pochodzące z lat 30. XX wieku. W pierwszych dwóch 
szkołach uczniowie starszych klas na robotach praktycznych w szkole wy-
konywali własnoręcznie budki dla ptaków. Następnie w okresie zimowym 

119 A PKie., O/St., Pr. RP. 1926–1946 [prot. 19 I 1938], Sz. P. nr 1, Starachowice, 
rkps 38, bs.
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zarówno młodsi, jak i starsi uczniowie prowadzili ich dokarmianie okru-
szynami chleba i nasionami chwastów120. W szkole w Nawojowej Górze 
dużą wagę przykładano do żywienia i opieki zarówno nad zwierzętami 
domowymi, jak i znajdującymi się w oborze121.

Związki Przyjaciół Drzew zawiązywały się w niektórych szkołach w la-
tach 20. XX wieku przy okazji sadzenia drzew. Po 1926 roku aktywizo-
wała się szczególnie w czasie obchodów Święta Lasu łączonego z sadze-
niem drzew, a w południowych powiatach województwa krakowskiego 
występującego częstokroć pod nazwami Święta Lasu i Gór lub Święta 
Lasu i Majówek. Głównym celem, jaki przyświecał tym uroczystościom, 
było zachęcanie dzieci i młodzieży do pielęgnowania cnót pracowitości 
i oszczędności jako podstaw dobrobytu ojczyzny oraz wyjaśnianie im ko-
rzyści, jakie przyniesie krajowi rozwijanie i zwiększanie drzewostanu, 
zwłaszcza szlachetnego. Najczęściej drzewa sadzono wzdłuż drogi wiodą-
cej do szkoły, urzędu wójtowskiego i kościoła122.

Święto Lasu zostało wprowadzone w 1933 roku. Korzyści, jakie mia-
ło przynieść społeczeństwu i krajowi, zostały przedstawione na przy-
kład w okólniku inspektora szkolnego w Radomiu z kwietnia 1934 roku: 
uświadomienie społeczeństwa, szczególnie młodzieży szkolnej, o niespoży-
tych wartościach lasu dla kultury duchowej, fizycznej i materialnej kraju, 
nauczenie ogółu obywateli konieczności opieki, ochrony i szanowania lasu 
i drzew, przeprowadzanie i propagandę akcji obsadzania drzewami dróg, 
osiedli itp., zalesianie nieużytków123. Było obchodzone manifestacyjnie 
rokrocznie aż do wybuchu II wojny światowej. 

Poza zuchami najmłodsze wiekiem dzieci nie miały możliwości roz-
wijać swoich postaw afiliacyjnych. Aby zatem od najmłodszych lat wpajać 
dzieciom elementarne ideały i zasady wychowawcze, należało je wciągać 
do organizacji i współdziałania w grupie zainteresowań. Przykładem ta-

120 ANK r., O/T., Kr. sz. 1915–1985, Sz. P., Bistuszowa, rkps 1, s. 34; APKie., O/Sa., 
Ks. rp. konf. RP. 1929–1945 [prot. 17 XII 1932], Sz. P., Dziebałtów, rkps 3, s. 41.

121 ANK r., O/III., Kr. Sz., Nawojowa Góra 1916–1949, rkps 104, bs.
122 A PR, Koresp. dot. szk. 1921–1924, Sz. P., Jastrzębia, rkps 3, s. 117; E. Juśko, 

A. Niedojadło, Uroczystości w szkołach…, s. 183, 196.
123 A PR, Koresp. dot. szk. 1933–1936, Sz. P., Jastrzębia, rkps 9, s. 44; E. Juśko, A. Nie-

dojadło, Uroczystości w szkołach…, s. 198–199.
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kiej działalności była powstała 1931 roku Liga Dobroci w szkole w pod-
halańskiej Maruszynie, skupiająca dzieci umiejące już czytać i pisać z kl. I 
i II szkoły powszechnej. Członkowie Ligi musieli codziennie nie tylko 
wypełniać dobre uczynki, ale i systematycznie je odnotowywać124. Dawa-
li przykład dobrego postępowania kolegom w szkole, rodzinie i lokalnej 
społeczności. Tym samy wspierali osiąganie i realizację celów wychowaw-
czych zarówno w środowisku rodzinnym, jak i szkolnym. Był to ważny 
element wychowania obywatelskiego i patriotycznego.

Chóry szkolne, zespół smyczkowy, koło śpiewacze, koło dramatyczne, 
koło literackie, koło teatralne w szkołach, w których działały, odgrywa-
ły ważną rolę dydaktyczno-wychowawczą wobec uczniów i oświatowo- 
-kulturalną wobec rodziców i środowiska lokalnego. Brały udział w uro-
czystościach o charakterze państwowym, lokalnym, szkolnym i kościel-
nym. Treści spektakli, recytowanych wierszy i śpiewanych pieśni wno-
siły również wiele akcentów patriotycznych, narodowych, obywatelskich 
i moralnych. Występy tych grup stanowiły, głównie w środowiskach wiej-
skich, jedyną możliwą rozrywkę duchową i intelektualną dla lokalnych 
społeczności. Jednym z licznych na to przykładów były obchody roczni-
cowe uchwalenia Konstytucji 3 Maja w niewielkiej szkole w Ostrem pow. 
żywiecki. W 1931 roku centralnym punktem uroczystości było wysta-
wienie sztuki pt. 3 Maj. Uformowany w trakcie spektaklu przez młodzież 
żywy obraz ukazywał Polskę z kagankiem oświaty w towarzystwie dwóch 
aniołów wskazujących na wznoszący się nad nią wymowny w treści napis: 
Przez oświatę do potęgi Polski125. Interesującym i emocjonalnym akcentem 
było odgrywanie w czasie tego przedstawienia muzycznej (instrumental-
nej) wersji pieśni Boże, coś Polskę, która wzbudziła w sercach widzów uro-
czysty nastój126.

Zgodnie z założeniami reformy rozwój oświaty miał się przyczynić 
do wzrostu ekonomicznego i budowy potęgi Polski na arenie międzyna-
rodowej. Pamiętano również o potrzebie obronności kraju. Koło teatralne 
z przedstawień i chór szkolny w szkole nr 2 w Opocznie w 1939 roku ze-

124 ANK r., O/III., Kr. Sz. L., Maruszyna 1885–1932, rkps 97, bs.
125 ANK r., O/III., Kr. Sz. z ks. wiz., Ostre 1907–1952, rkps 111, bs.
126  Ibidem.
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brały na FON 152 zł i 75 gr, a Rada Pedagogiczna, chcąc dać dobry przy-
kład uczniom szkoły – 60 zł127.

Koło esperanckie, historyczne, polonistyczne, miłośników książki, 
przyrodnicze to główne typy kół przedmiotowych o charakterze kształ-
cącym, wychowawczym i rozszerzającym wiedzę pasjonatów i hobby-
stów. Przedstawiciele tych kółek służyli pomocą w przygotowaniu treści 
referatów, wierszy i sztuk teatralnych na uroczyste poranki, wieczor-
ki i akademie. Koła propagowały potrzebę czytelnictwa, szacunek dla 
książki, a szczególnie polskiej literatury. Polskiej książce i czasopismom 
przypadała szczególna rola ambasadorów języka polskiego i polsko-
ści, zwłaszcza na ziemiach poddawanych wcześniej brutalnej rusyfikacji 
i germanizacji128. 

Członkowie kół o charakterze humanistycznym czytali nie tylko 
książki, ale i artykuły zamieszczane w czasopismach prenumerowanych 
przez biblioteki szkolne. Do głównych pism młodzieżowych zaliczano: 
„Płomyk”, „Płomyczek”, „Mały Płomyczek”, „Młodego Obywatela”, „Mło-
dy Las”, „Młodego Zawodowca”, „Gazetkę Morską”, „Gazetkę Szkolną, 
„Kurier Ilustrowany Krakowski”, „Ilustrację Szkolną”, „Nowiny” i „Świa-
towida”129. Artykuły zalecane do czytania młodszym i starszym uczniom 
dotyczyły głównie treści historycznych, kulturalnych, narodowych, pa-
triotycznych i społeczno-gospodarczych. 

127 A PKie., Ks. pr. RP. 1935–1948 [prot. 19 VI 1939], Sz. P. nr 2 im. W. Jagiełły, 
Opoczno, rkps 27, s. 16.

128 A . Niedojadło, Wychowanie narodowe…, s. 215.
129 A PCz., Ks. pr. RP. 1930–1935 [prot. 28 VIII 1933], P. Sz. P. nr 13, Częstocho-

wa, rkps 15, s. 119; APKie., O/Sa., Ks. rp. konf. RP. 1929–1945 [prot. 7 VI 1933], Sz. 
P., Dziebałtów, rkps 3, s. 41; APKie., Ks. pr. RP. 1935–1948 [prot. 2 XII 1937], Sz. P. nr 2 
im. W. Jagiełły, Opoczno, rkps 27, s. 123; APKie., O/Sa., Protokół Rady Pedagogicznej 
1935–1944 (Pr. RP. 1935–1944 [prot. 2 IX 1935]), Publiczna Szkoła Powszechna w Sam-
borcu (P. Sz. P., Samborzec), rkps 22, s. 3; ANKr., O/III/., Kronika Szkoły Powszechnej 
w Słaboszowie pow. Miechów 1919–1952 (Kr. Sz. P., Słaboszów 1919–1952), rkps 123, 
bs.; ANKr., O/NS., Insp. Sz., Limanowa, Szkoła Podstawowa w Kasinie Wielkiej I 1925–
1965 (Sz. P., Kasina Wielka I 1925–1965), rkps 15, s. 502; ANKr., O/NT – Sp., Pr. pos. 
RP. 1930–1935 [prot. 11 VII 1932], Sz. L. 7-kl. Ż., Nowy Targ 1896–1950, rkps 18, bs.; 
ANKr., O/T., Ks. pr. RP. 1926–1946, Sz. P. nr 2 im. S. Konarskiego, Tarnów, rkps 49, 
s. 46–181; APR., Pr. pos. RP. 1930–1944 [prot. 26 I 1932], Sz. P. im. T. Kościuszki, Ra-
dom, rkps 2, s. 47; A. Sz. Pr. RP. 1918–1939 [prot. 3 X 1938], Sz. P., Tuchów, rkps bn., bs.
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Samopomoc uczniowska i koło pomocy naukowych niosły bezcen-
ną pomoc dla szkoły i jej uczniów. Dzięki pomocy w nauce słabszym 
uczniom, wykonywaniu i naprawie pomocy naukowych wpływały na po-
prawę jakości i poziomu nauczania, podnosząc w środowisku prestiż pol-
skiej szkoły i państwa. W szkołach, w których działały, pozytywnie wpły-
wały na obniżenie drugoroczności i poprawę wiedzy uczniów. Dbałość 
o dobry stan pomocy naukowych przedłużała ich żywotność i pozwalała 
kierownictwu zaoszczędzone środki przeznaczyć na inne potrzebne po-
moce naukowe. Zwiększało to poglądowość nauczania i pozwalało na lep-
sze oraz szybsze zrozumienie wyjaśnianych treści naukowych. W ten spo-
sób tego typu koła przysparzały krajowi lepiej wykształconych uczniów, 
a w przyszłości obywateli rozumiejących swe obowiązki i miejsce w spo-
łeczeństwie polskim.

Koła sportowe liczniej zaczęły powstawać dopiero po 1926 roku. 
Sprzyjała temu poprawa bazy szkół dzięki wyposażaniu ich w boiska, 
sprzęt sportowy oraz rosnące zainteresowanie państwa zdrowiem i tęży-
zną fizyczną polskiej młodzieży. Potwierdza ten fakt uchwała Rady Mini-
strów przesłana do wojewodów 10 stycznia 1927 roku. Zwrócono w niej 
uwagę, że o przyszłości Rzeczypospolitej stanowić będzie ogół zdrowych fi-
zycznie i moralnie obywateli i w przeświadczeniu, że podniesienie rozwoju 
fizycznego i tężyzny moralnej stanowi konieczny warunek zdrowia społe-
czeństwa, Rząd zapowiada wprowadzenie drogą ustawy powszechnego obo-
wiązku wychowania fizycznego młodzieży obojga płci, jako organicznej czę-
ści wychowania publicznego130.

W miejscowościach, w których były takie możliwości, dużą wagę 
przykładano do pływania i umiejętności jazdy na nartach. Do nauki pły-
wania starano się wykorzystać wszelkie bezpieczne i znajdujące się w po-
bliżu zbiorniki wodne. Potwierdza to na przykład zapiska powizytacyjna 
inspektora Edwarda Pytlarza z pow. limanowskiego w szkole w Męcinie: 
W porze letniej dzieci korzystają z kąpieli rzecznych131.

Na uprawianie narciarstwa zwracano uwagę nie tylko w powiatach 
górskich i podgórskich województwa krakowskiego, ale również i w kil-
ku powiatach województwa kieleckiego. Świadczy o tym między innymi 

130 ANK r., O/T., AMT, ZMT 1935–1937, WF i PW, nr 1/6, rkps 47, s. 491.
131 ANK r., O/NS., Sz. P., Męcina I 1925–1973, rkps 35, s. 633.
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okólnik inspektoratu szkolnego w Radomiu z 4 grudnia 1934 roku oraz 
zarządzenie Państwowego Urzędu Wychowania Fizycznego (WF) i Przy-
sposobienia Wojskowego (PW). Oba dokumenty polecały upowszechnia-
nie jazdy na nartach wśród młodzieży przede wszystkim w miejscowo-
ściach z obfitymi opadami śniegu. W szkołach tych miejscowości miały 
być organizowane specjalne kursy nauki jazdy i wycieczki narciarskie. 
Pomoc w tym zakresie miały zapewniać komendy powiatowe i obwodo-
we PW w formie przydziału instruktorów, wypożyczania sprzętu narciar-
skiego i udostępniania warsztatów naprawczych. Zajęcia te podejmowano 
w szkołach głównie w czasie ferii zimowych132. Zarówno koła sportowe, 
jak i w ogóle szkoły, szczególnie w latach 30. XX wieku, miały przez swoją 
działalność przygotować dla przyszłości dobrych pracowników i skutecz-
nych obrońców ojczyzny.

Towarzystwo Przyjaciół Skarbu, kółko wspierania Floty Narodowej 
miały świadczyć w swej działalności statutowej nieograniczoną pomoc 
na rzecz wsparcia finansowego bieżących potrzeb państwa polskiego. 
W przypadku pierwszej organizacji były to nie tylko pieniądze pochodzą-
ce z różnych kwest, ale również ze zbiórek metali kolorowych, jak to mia-
ło na przykład miejsce przed wymianą polskiej waluty w 1924 roku133.

Z kolei kółko wspierania Floty Narodowej prowadziło akcje propagan-
dowe, sprzedaż nalepek, organizowało spektakle i różne kwesty na rzecz 
rozbudowy polskiej floty morskiej i powietrznej134. Na terenie szkół waż-
ną rolę religijną, moralną i społeczną odgrywało Stowarzyszenie Katolic-

132 A PR, Koresp. dot. szk. 1933–1936, Sz. P., Jastrzębia, rkps 9, s. 136, 168; ANKr., 
O/T., Księga protokołów konferencji miesięcznych grona nauczycielskiego 1920–1927 
(Ks. pr. konf. gr naucz. 1920–1927 [prot. 14 X 1926]), Szkoła Podstawowa w Borusowej 
(Sz. P., Borusowa), rkps 1, s. 71, 73.

133 ANK r., O/T., AMT, ZMT 1935–1937, WF i PW, nr 1/6, rkps 47, s. 143, 144.
134 ANK r., O/Bch., Kr. Sz., Tarnawa 1928–1949, P. Sz. P., Tarnawa, rkps 1, s. 45; 

ANKr., O/Bch., Ks pr. RP. 1927–1932 [prot. 28 XI 1930], P. P. Sz. M. 7-kl., Niepołomi-
ce, rkps 5, bs.; ANKr., O/NS., Insp. Sz., Limanowa, Szkoła Podstawowa w Skrzydlnej 
1925–1962 (Sz. P., Skrzydlna 1925–1962), rkps 67, s. 385; ANKr., O/NS., Okólniki władz 
zwierzchnich oraz korespondencja 1912–1934 (Okól. oraz koresp. 1912–1934), Szkoła 
Powszechna w Szczawie 1912–1934, rkps 1, bs.; ANKr., O/T., Kr. ks. wiz. 1914–1954, 
Sz. P.  im. W.  Jagiełły, Pilzno, rkps 6, s. 54; ANKr., O/T., Kr. Sz. 1915–1948, Sz. 
P. im. K. Hoffmanowej, Tarnów, rkps 8, s. 50.
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kiej Młodzieży Żeńskiej (KSD) występujące też pod nazwami: Katolickie 
Stowarzyszenie Dziewcząt, Stowarzyszenie Dziewcząt Polskich Katolic-
kich, Związek Dziewcząt, Katolickie Stowarzyszenie Młodzieży Męskiej 
(KSM), Związek Młodzieży Chrześcijańskiej (Bolesław pow. Dąbrowa 
Tarnowska) i Kółko św. Teresy od Dzieciątka Jezus135. 

Powstały już w 1921 roku w szkole w Nawojowej Związek Dziew-
cząt pełnił bardzo ważną rolę w placówce i środowisku. Prowadził dalsze 
kształcenie i uświadamianie w duchu religijno-moralnym i narodowym. 
Uczono w nim kroju, szycia, robót ręcznych i śpiewu – umiejętności po-
trzebnych od zaraz w codziennym życiu. Dziewczęta wykorzystywały 
je później do wykonywania dekoracji na okoliczność uroczystości szkol-
nych i kościelnych oraz w chórze szkolnym136. W 1931 roku w Polan-
ce Wielkiej pow. oświęcimski miejscowy proboszcz opiekujący się KSD 
utworzył trzygłosowy żeński chór szkolny na potrzeby placówki i para-
fii137. Obie organizacje uczyły również szacunku dla ludzkiej pracy. Przy-
kładem tego było wystawienie sztuki pt. Górą ręce spracowane przez KSM 
15 listopada 1931 roku przy licznym udziale miejscowej i zamiejscowej 
publiczności138. 

Organizacje te skupiały w zasadzie dorosłą młodzież. Młodsze dzieci 
miały możliwość działania w Kółku św. Teresy od Dzieciątka Jezus konty-
nuowanego późniejszej w Krucjacie Eucharystycznej. Odbywało się to za-
równo pod hasłami religijnymi, jak i narodowymi. Mocniejszym oddzia-
ływaniem na społeczeństwo cieszyły się Kongresy Eucharystyczne. Ich 
rangę podnosił udział w nich najważniejszych hierarchów polskiego Ko-
ścioła. W 1932 roku w obradach Kongresu Krucjaty i teresek brali udział 
między innymi ks. kardynał Aleksander Kakowski i ks. biskup ordyna-

135 A PCz., Ks. pr. RP. 1933–1936 [prot. 13 IV 1934], P. Sz. P. im. G. Piramowicza, 
Kłomnice, rkps 1, s. 4; ANKr., O/III., Kr. Sz., Nawojowa Góra 1916–1949, rkps 104, bs.; 
ANKr., Kronika Szkoły Publicznej Powszechnej w Polance Wielkiej 1862, 1924, 1929–
1938 (Kr. Sz. P. P. w Polance Wielkiej 1862, 1924, 1929–1938), rkps 115, bs.; APR., Pro-
tokoły Rady Pedagogicznej 1930–1944 (Pr. RP. 1930–1944), Szkoła Podstawowa Żeńska 
im. T. Kościuszki w Radomiu (Sz. P. Ż. im. T. Kościuszki, Radom), rkps 1, s. 78; A. Sz. Kr. 
Sz. P., Nawojowa 1918–1939, rkps bn., bs.

136 A . Sz. Kr. Sz. P., Nawojowa 1918–1939, rkps bn., bs.
137 ANK r., Kr. Sz. P. P. w Polance Wielkiej 1862, 1924, 1929–1938, rkps 115, bs.
138 A . Sz. Kr. Sz. P., Nawojowa 1918–1939, rkps bn., bs.
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riusz sandomierski Jasiński139. Stowarzyszenia te wypełniały zatem kom-
pletnie swoją misję statutową zarówno wobec Kościoła, jak i ojczyzny. 

Bardzo pożyteczną misję społeczną wypełniały też powstające spon-
tanicznie i działające okresowe dla wykonania przyjętych zadań komitety 
uczniowskie. Jednym z nich był międzyszkolny Komitet „Dzieci dla dzie-
ci” powołany w szkole żeńskiej w Radomiu w 1927 roku. W jego skład 
weszły specjalnie dobrane przez zarządy szkół uczennice ze starszych od-
działów. Ich zadaniem było przygotowanie i rozdanie prezentów gwiazd-
kowych dzieciom z najuboższych rodzin140. Działalność ta miała w jakimś 
stopniu niwelować różnice społeczne i likwidować u tych dzieci odczucie 
wykluczenia społecznego.

Przedstawione organizacje działające w polskich szkołach powszech-
nych stanowiły niezmiernie ważną tkankę dla życia społecznego, narodo-
wego i obywatelskiego zarówno w środowiskach szkolnych, jak i wśród 
społeczności lokalnych. Po odzyskaniu niepodległości przez państwo pol-
skie pierwsze organizacje uczniowskie zawiązywano w szkołach miejskich, 
o lepszych warunkach lokalowych, a następnie w wolniejszym tempie 
w szkołach wiejskich, co szło w parze z poprawiającymi się standardami 
placówek szkolnych. Organizacje uczniowskie wdrażały dzieci i młodzież 
do samorządności, odpowiedzialności, ofiarności, działalności charytatyw-
nej, wolontariatu, kształtowały postawy empatii, altruizmu i afiliacji oraz 
rozwijały ich zainteresowania. Krzewiły i utrwalały postawy patriotyzmu, 
uczyły szacunku dla osiągnięć polskiej kultury, czerpania zadowolenia 
i dumy z przynależności do narodu i państwa polskiego. Uczniowie biorą-
cy czynny udział w różnych spektaklach i uroczystościach, będących czę-
sto jedyną możliwą formą godziwej rozrywki w danej miejscowości, wpły-
wali na wzrost poziomu oświaty i kultury ogółu ludności. Doświadczenia 
takie budziły wśród młodzieży ducha artystycznego wykazywanego w ich 
talencie i umiejętnościach. Pokazując tkwiące w niej duże zdolności i chęci 
ich rozwijania dzięki rodzicom lub wsparciu finansowemu różnych stypen-
diów, pomocy niektórych ziemian lub przedsiębiorców, mogli podejmować 

139 A PR., Pr. RP. 1930–1944, Sz. P. Ż. im. T. Kościuszki, Radom, rkps 1, s. 78.
140 A PR., Pr. RP. 1916–1933 [prot. 30 XI 1927], Sz. P. Ż. im. T. Kościuszki, Radom, 

rkps 2, s. 17. Podobną działalność prowadziła też szkoła w Ożarowie pow. opatowski 
w 1928 r. APKie., O/Sa., Kr. Sz. P. P. nr 2, Ożarów, rkps 28, s. 14. 
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dalszą naukę, rozwijając swoje zainteresowania i podnosząc swój poziom 
wykształcenia. Jednak stypendia umożliwiające kontynuację nauki w szko-
łach ponadpowszechnych otrzymywali tylko uczniowie osiągający najlepsze 
wyniki w nauczaniu, wysoką frekwencję i aktywnie pracujący w organiza-
cjach młodzieżowych działających na terenie szkoły. 

2. Organizacje społeczne

Do najważniejszych organizacji pozaszkolnych, pożytku publicznego, 
wspierających w różnych formach polskie szkolnictwo powszechne, na-
leżały następujące: Ochotnicza Straż Pożarna (OSP), orkiestry, koła mu-
zyczne, Towarzystwo Śpiewacze „Lutnia” (Iłża), Orkiestra Towarzystwa 
„Lutnia” (Pilzno), Koło teatralne, Teatr Ludowy, Teatr i Chór Włościański, 
Koło Miłośników Sceny, Uniwersytet Ludowy, Kółko Rolnicze, Ognisko 
Podhalan, Koła Byłych Wychowanków, Związek Młodzieży Pozaszkolnej, 
Ognisko Młodzieży Podhalańskiej, Koło Popierania TPBPSP, Koło Mło-
dzieży, Oddział PW przy Kole Młodzieży, Związek Podoficerów Rezerwy, 
Związek Rezerwistów, Związek Strzelecki, Straż Graniczna, Legion Mło-
dych, Koło Młodzieży Wiejskiej, Koło Młodzieży Ludowej, Towarzystwo 
Opieki nad Młodzieżą Szkolną im. Jana Kantego, Towarzystwo Ochrony 
Dzieci nazywane też Towarzystwem Opieki nad Opuszczoną Młodzieżą, 
Koła Gospodyń Wiejskich, Stowarzyszenie Pań Katolickich, Związek Pra-
cy Obywatelskiej Kobiet, czytelnia Towarzystwa Szkoły Ludowej (TSL)141. 

141 A PKie., O/Sa., Kr. Sz. L., Bidziny 1932–1945, P. Sz. P., Bidziny, rkps 2, s. 6, 14; 
APKie., O/Sa., Księga protokołów 1924–1935 (Ks. pr. 1924–1935 [prot. 3 III 1934, 24 X 
1934], P. Sz. P., Bidziny, rkps 4, s. 131, 145; APkie., O/St., Księga protokołów Rady Pe-
dagogicznej 1933–1949 (Ks. pr. RP. 1933–1949 [prot. 19 VI 1939]), Szkoła Podstawowa 
w Jasieńcu (Sz. P., Jasieniec), rkps 36, s. 81; APKie., O/St., Kronika Szkoły 1934–1935 
(Kr. Sz. 1934–1935), Szkoła Podstawowa w Iłży (7-klasowa im. Marszałka J. Piłsudskie-
go) (Sz. P., Iłża), rkps 1, s. 8; APKie., O/St., Ks. pr. RP. 1926–1937 [prot. 18 XII 1936], 
Sz. P., Michałów, rkps 3, s. 53, 59 v.; APKie., O/St., Ks. pr. konf. rodz. i kier. szk. 1927–
1953 [prot. 27 VII 1933, 13 IV 1936], Sz. P., Świętomarza 1920–1953, rkps 32, s. 56, 
106; ANKr., O/III., Kronika Szkoły Powszechnej w Białej Wyżnej oraz książka inwen-
tarza ruchomego 1899–1951 (Kr. Sz. P., Biała Wyżna 1899–1951), rkps 46, bs.; ANKr., 
O/III., Kr. Sz. L., Biały Dunajec 1891–1947, rkps 45, s. 20, 21, 35–36; ANKr., O/III., Księ-
ga protokołów (Ks. pr. [prot. 5 XI 1923]), Szkoła Ludowa w Byczynie pow. chrzanowski 
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Do 1926 roku wszelkie organizacje i instytucje pozarządowe powstawa-
ły dość wolno i głównie w miastach. Ludność wiejska nie miała do nich 
początkowo większego przekonania. Prawdziwy wysyp tych organizacji 
społecznych obserwuje się dopiero po 1926 roku. Spowodowane to było 
rosnącymi potrzebami mieszkańców miast i wsi (bezpieczeństwo, wzrost 
zainteresowania kulturą, możliwości rozwoju własnych zainteresowań) 
oraz państwa polskiego. Na wzrost ich liczby wpływały naciski inspekto-
rów szkolnych na kierowników szkół, nauczycielstwo, rodziców i miesz-
kańców miejscowości, w której znajdowała się szkoła. Zgodnie z polityką 
rządzących działania te zmierzały w kierunku uspołecznienia, uobywatel-
nienia i unarodowienia zarówno młodzieży, jak i dorosłych. 

Zakładając w 1926 roku Związek Młodzieży Pozaszkolnej, kierow-
nik szkoły w Krzcinie uważał, że jego działalność wpłynie na podnie-
sienie moralnego poziomu ich przez stworzenie szeregu uspołecznionych 
pracowników142.

W tym miejscu działalność tych ważnych w życiu społecznym organi-
zacji zostanie przedstawiona jedynie pod kątem ich oddziaływania naro-
dowego i patriotycznego na lokalne społeczności. Poparte to zostanie wy-

1905–1924 (Sz. L., Byczyna 1905–1924), rkps 15, bs.; ANKr., O/III., Ks. wiz. rozp. kr. Sz. L., 
Cieniawa 1891–1952, rkps, bs.; ANKr., O/III., Księga protokołów miesięcznych Szko-
ły Ludowej w Byczynie 1905–1924 (Ks. pr. mies. Sz. L., Byczyna 1905–1924), rkps 15, 
bs.; ANKr., O/III., Kr. Sz. P. nr 1, Frydrychowice 1875–1951, rkps 59, bs.; ANKr., O/III., 
Kronika Publicznej Trzyklasowej Szkoły Powszechnej w Gronkowie 1932–1951, rkps 61, 
s. 16; ANKr., O/III., Kr. Sz., Nawojowa Góra 1916–1949, rkps 104, bs.; ANKr., Kr. Sz. P. P. 
w Polance Wielkiej 1862, 1924, 1929–1938, rkps 115, bs.; ANKr., O/III., Kr. Sz. L., Pcim 
1885–1952, rkps 112, s. 69; ANKr., O/III., Kr. Sz. P. im. S. Kostki, Rdzawka 1910–1945, 
rkps 119, s. 25, 28; ANKr., O/III., Kr. P. Sz. P., Kacwin 1921–1939, rkps 69, s. 27, 30, 34, 
35, 47; ANKr., O/III., Kronika Szkoły Ludowej w Kluszkowcach 1893–1946 (Kr. Sz. L., 
Kluszkowce 1893–1946), rkps 71, s. 24, 31; ANKr., O/NS., Sz. P., Męcina I 1925–1973, 
rkps 35, s. 583; ANKr., O/T., Historia Szkoły 1854–1943 (H. Sz. 1854–1943), rkps 1, bs.; 
ANKr., O/T., Księga wizytacyjna i wykaz książek dla ubogich uczniów, protokoły konfe-
rencji powizytacyjnych Szkoły Podstawowej w Bolesławiu 1917–1941 (Ks. wiz. pr. konf. 
powiz. [prot. 15 VI 1927] Sz. P., Bolesław 1917–1941), rkps 2, s. 44; ANKr., O/T., Kr. ks. 
wiz. 1914–1954, Sz. P. im. W. Jagiełły, Pilzno, rkps 6, s. 80; ANKr., O/T., Kronika Szkoły 
1914–1946 (Kr. Sz. 1914–1946), Sz. P. Ż. im. Królowej Jadwigi 1905–1946, rkps 1, s. 320; 
A. Niedojadło, Wychowanie narodowe…, s. 251.

142 A PKie., O/Sa., Kr. Sz. 1925–1956, P. Sz. P., Krzcin 1925–1956, rkps 1, s. 5.
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branymi przykładami tych spośród nich, które były najbardziej widoczne 
i cieszyły się uznaniem w swoich środowiskach miejskich i wiejskich.

Niemal wszystkie z wymienionych stowarzyszeń starały się w jakimś 
stopniu zaakcentować swój udział w najważniejszych uroczystościach 
państwowych, lokalnych, kościelnych, a nawet i szkolnych. Pod koniec 
lat 20. XX wieku najczęściej brały one czynny udział w uroczystościach 
rocznicowych uchwalenia Konstytucji 3 Maja, odzyskania niepodległo-
ści 11 listopada, obchodach imienin J. Piłsudskiego i prezydenta I. Mo-
ścickiego, obchodach Dnia Zadusznego w intencji żołnierzy poległych 
w I wojnie światowej, świętowaniu Dnia Pomorza i cudu nad Wisłą, orga-
nizacji opłatka, jasełek i święconego, kwestach na rzecz TPBPSP i szkole-
niach z przysposobienia wojskowego143.

W treściach wystawianych spektakli nie brak było akcentów naro-
dowych, patriotycznych. Jednym z przykładów praktycznego wcielania 
w życie tych ideałów była działalność założonego 23 listopada 1935 w Bi-
dzinach Koła Miłośników Sceny. Jego członkowie postawili sobie za cel 
pokazywanie sztuk o charakterze patriotycznym, z których dochód prze-
kazano na zakup tablicy pamiątkowej poświęconej pobytowi J. Piłsudskie-
go w tej miejscowości w 1915 roku. Pierwszymi przedstawieniami były: 
Zaręczyny pod kulami i Żywy nieboszczyk144.

Podobne akcenty towarzyszyły odegraniu dwuaktowej sztuki pt. Szop-
ka żołnierska. Została ona wystawiona 1 stycznia 1924 roku przez mło-
dzież szkolną i pozaszkolną działającą w teatrze ludowym przy miej-
scowej szkole. Uzyskany dochód przekazano do starostwa powiatowego 
na potrzeby odradzającego się państwa polskiego145. Spektakl ten spełnił 
nie tylko cel religijno-wychowawczy, ale też charytatywny i patriotyczny. 
Dla orientacji propolskiej i integracji górali z niepodległym państwem 
miało to duże znaczenie. 

Wszelkie organizacje działające w miejscowościach i przy wsparciu 
szkoły starały się integrować lokalne społeczności nie tylko dla spraw 
miejscowych, ale również i kwestii narodowych. Taką integracyjną uro-
czystością był opłatek przygotowany przez stowarzyszenia pozaszkolne 

143 A . Niedojadło, Wychowanie narodowe…, s. 253.
144 A PKie., O/Sa., Kr. Sz. L. 1909–1931, P. Sz. P., Bidziny, rkps 2, s. 14.
145 A PKie., O/St., Kr. Sz. P., Długowola 1913–1942, rkps 53, s. 3.
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i organizacje użyteczności publicznej w Kluszkowcach pow. nowotarski 
6 stycznia 1933 roku. W spotkaniu uczestniczyło około 100 osób, które 
kolędowały przy herbacie, góralskiej muzyce i w miłym nastroju. Moż-
na było odczuć, jakby jedna wielka kluszkowiecka rodzina przy stole wi-
gilijnym zasiadła146. W podobny sposób urządzano i w takim samym na-
stroju obchodzono również tzw. święcone w okresie Świąt Wielkanocnych. 
Redagujący kroniki szkolne dostrzegali nie tylko akcenty integracyjne, 
ale przede wszystkim podnoszenie kultury wsi polskiej dzięki aktywnej 
i spontanicznej działalności tych organizacji.

Stowarzyszenia prowadziły także nieocenioną działalność w zakre-
sie wsparcia polskiej szkoły oraz wszechstronnych akcji charytatywnych 
na rzecz szkoły, środowiska i państwa. Ich postawy cechowała odpowie-
dzialność za państwo, patriotyzm, utrwalanie tożsamości narodowej. 
Przejawiało się to w organizowanych kwestach dla ludności i odpłatnych 
imprezach. Środki finansowe pozyskane w ten sposób przekazywano mię-
dzy innymi na budowę czy remonty szkół, potrzeby drużyn harcerskich, 
kół PCK, TBPPSP, Związek Strzelecki, skarb narodowy, Dar Narodowy, 
FON, FOM, fundusz obrony przeciwlotniczej i przeciwgazowej (LOPP), 
odzież dla dzieci pochodzących z ubogich rodzin, książki i czasopisma 
dla bibliotek szkolnych oraz prenumeratę pism własnych organizacji. 
W celu podniesienia nie tylko wiedzy, ale i kultury rolnej Koło Młodzieży 
Ludowej prenumerowało pisma „Młoda Wieś” czy „Gospodarz Polski”147. 
Nie tylko czytano te pisma, ale na zebraniach Koła żywo dyskutowano 
o problemach wsi polskiej i drogach zmierzających do poprawy jakości 
gospodarowania na roli. 

Po przewrocie majowym władze państwowe i szkolne przykładały 
dużą wagę do kwestii dokształcania młodzieży w wieku pozaszkolnym 
i organizowania jej czasu wolnego celem dalszego wpływu i oddziaływa-

146 ANK r., O/III., Kr. Sz. L., Kluszkowce 1893–1946, rkps 71, s. 31.
147 A PKie., O/St., Ks. pr. RP. 1926–1937 [prot. 31 VIII 1936, 18 XII 1936], Sz. P., Mi-

chałów, rkps 3, s. 53, 59 v.; ANKr., O/III., Kr. P. Sz. P., Kacwin 1921–1939, rkps 69, s. 69; 
ANKr., O/III., Kr. Sz. im. T. Reytana, Chełmiec 1925–1951, rkps 53, bs.; ANKr., O/III., 
Kr. Sz. Fil., Wróblówka 1889–1937, rkps 140, s. 110; ANKr., O/T., Księga wizytacyjna 
za lata 1856–1938 (Ks. wiz. 1856–1938), Kronika Szkoły z lat 1899–1977 (Kr. Sz. 1899–
1977), Szkoła Podstawowa w Jastrzębi pow. grybowski (Sz. P., Jastrzębia), rkps 1, s. 85.
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nia wychowawczego. W akcję tę żywo i czynnie włączała się większość or-
ganizacji młodzieżowych. Były to zarówno kursy dokształcające, jak i za-
jęcia świetlicowe prowadzone w różnych formach. Potwierdzają ten fakt 
wybrane przykłady. W 1936 roku w Michałowie członkowie Koła Byłych 
Wychowanków w trakcie organizowanych spotkań w świetlicy szkolnej 
korzystali z najnowszych wiadomość w zakresie języka polskiego, histo-
rii, geografii, wiedzy o Polsce i innych przedmiotów oraz przerabiali też 
materiał potrzebny w życiu148. W podobny sposób dokształcano młodzież 
pozaszkolną w 1935 roku w Bistuszowej. Poza dostarczaniem im wiedzy 
teoretycznej starano się jeszcze dbać o tężyznę fizyczną młodych ludzi, 
organizując im różne zabawy, gry i zawody sportowe149.

Dużym uznaniem i zainteresowaniem wśród światlejszej młodzieży 
i dorosłych cieszyły się różne formy kursów dokształcających w szkołach. 
Jednym z nich był kurs dla dorosłych przeprowadzony przez Uniwersy-
tet Ludowy w 1934 roku w świetlicy szkolnej w Bidzinach150. W latach 30. 
młodzież działająca w organizacjach zapobiegała również w Uściu Sol-
nym pow. bocheński o organizację kursów dokształcających dla młodzie-
ży pozaszkolnej. Dokształcanie w świetlicy szkolnej pod interesującym 
hasłem: Swoi nad swoimi przeprowadzała w czasie wolnym od pracy na-
uczycielka miejscowej szkoły, Wiktoria Machnicka151.

W 1934 roku członkowie Koła Młodzieży w podhalańskiej Wróblów-
ce na swoich spotkaniach prezentowali referaty o treściach rolniczych 
i dotyczące wiedzy o Polsce współczesnej, tocząc gorące dyskusje. Po-
pisywali się również różnymi monologami, śpiewali pieśni patriotyczne 
i ludowe oraz organizowali zabawy zespołowe w celu ćwiczenia spraw-
ności i współpracy152. Duże znaczenie wychowawcze dla społeczeństwa 

148 A PKie., O/St., Ks. pr. RP. 1926–1937 [prot. 31 VIII 1936], Sz. P., Michałów, 
rkps 3, s. 53.

149 ANK r., O/T., Kr. sz. 1915–1985, Sz. P., Bistuszowa, rkps 1, s. 35. Podobnie prze-
biegały tego typu kursy w Mnikowie pow. krakowski w 1933 r. ANKr., O/III., Ks. pr. 
konf. gr. ped. 1927–1934 [prot. 12 XII 1933], Sz. P., Mników, rkps 105, bs. ANKr., O/T., 
Kr. sz. 1915–1985, Sz. P., Bistuszowa, rkps 1, s. 34.

150 A PKie., O/Sa., Ks. pr. 1924–1935 [prot. 24 X 1934], P. Sz. P., Bidziny, rkps 4, s. 145. 
151  J. Wilk, My nie z soli i roli czyli Uście Solne w XX wieku (Wspomnienia), Uście 

Solne 1997, s. 241.
152 ANK r., O/III., Kr. Sz. Fil., Wróblówka 1889–1937, rkps 140, s. 111.
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miała działalność Towarzystw Ochrony Dzieci. Empatią i postawami pa-
triotycznymi charakteryzowali się między innymi uczniowie z podha-
lańskiego Długopola. Jeszcze w okresie trwającej wojny składali drobne 
datki na cele patriotyczne, a od stycznia 1918 roku na potrzeby Towarzy-
stwa Opieki nad Młodzieżą i Dziatwą Opuszczoną (TOM). 18 marca 1919 
roku Rada Szkolna Okręgowa, wykorzystując uroczystość obchodów ko-
lejnych rocznicy wybuchu powstania chochołowskiego, rozdała pochwały 
dzieciom, które najpilniej składały datki na TOM, a zachęcając je do dal-
szej ofiarności, wskazywała, że wspierając biedne sierotki, zaprawiają się 
do pracy dla Ojczyzny153.

W Cieniawie w 1934 roku postanowiono założyć w miejscowej szkole 
czytelnię TSL. Na organizowanych spotkaniach dyskutowano o codzien-
nych potrzebach wsi, konieczności szerzenia oświaty i kultury oraz ko-
rzyściach z nich wypływających. Członkowie koła zgłosili się również 
do konkursu dobrego czytania i opisu własnej wsi154. W 1935 roku w Bi-
stuszowej interesującą i korzystną dla ludności inicjatywą wykazało się 
miejscowe kółko rolnicze, organizując dla młodzieży pozaszkolnej i do-
rosłych mieszkańców tej wsi konkurs chowu prosiąt. Sprowadzało też dla 
nich zboże, ziemniaki i otręby. W przyszłości miało się to przyczynić nie 
tylko do wzrostu liczebności, ale i jakości hodowli trzody chlewnej155.

W roku szkolnym 1931/1932 w ramach zajęć świetlicowych utworzo-
no spośród młodzieży w wieku pozaszkolnym chór mieszany i chór żeń-
ski trzygłosowy. Chociaż w tym czasie w okolicznych wsiach chóry upa-
dały, to ten jednak coraz częściej brał udział w licznych uroczystościach 
w pobliskich miejscowościach, zdobywając sobie wielki rozgłos w całej 
szerokiej okolicy156. Z repertuarem pieśni patriotycznych, ludowych i re-
ligijnych obsługiwał szereg uroczystości państwowych, lokalnych szkol-
nych i kościelnych.

Poza organizacjami pozarządowymi wparcia polskiej szkole udzielało 
też wojsko polskie, rozumiejąc, że edukacja stanowi o poziomie rozwoju 
państwa i podnoszenie swej wiedzy to w jakimś stopniu również obowią-

153 ANK r., O/III., Kr. Sz., Długopole 1885–1952, rkps 52, s. 40. 
154 ANK r., O.III., Ks. wiz., rozp. kr. Sz. L., Cieniawa 1891–1953, rkps 21, bs. 
155 ANK r., O/T., Kr. sz. 1915–1985, Sz. P., Bistuszowa, rkps 1, s. 35.
156 ANK r., Kr. Sz. P. P. w Polance Wielkiej 1862, 1924, 1929–1938, rkps 115, bs.
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zek patriotyczny wobec kraju. W marcu 1938 roku szkoła w Przyszowej 
pow. limanowski otrzymała od Grupy Technicznej Szkoły Podchorążych 
Lotnictwa dar w postaci 50 zł na pomoce naukowe. Następnie uczniowie 
wspomnianej szkoły wespół z redakcją Polskiego Radia ufundowali ma-
teriał na oprawę książek znajdujących się w bibliotece szkolnej157. Z ko-
lei w 1933 roku w szkole im. M. Kopernika w Tarnowie opieką płyną-
cą z wielu stron objętych było 140 chłopców z najbiedniejszych rodzin. 
22 otrzymało bezpłatnie po parze butów ofiarowanych na ten cel przez 
Rodzinę Wojskową158. 

Wszelkie spektakle teatralne i uroczystości mające w scenariuszu sztu-
ki wykonywane przez uczniów, młodzież pozaszkolną czy przedstawicie-
li organizacji pozarządowych zawierały zawsze w swych treściach pew-
ne akcenty religijne, patriotyczne i narodowe. Przygotowywały młodzież 
do pełnienia w przyszłości ważnych funkcji obywatelskich, a wśród lo-
kalnych społeczności upowszechniały i utrwalały postawy społecznie 
pożądane.

Kursy dokształcające dostarczały potrzebnej wiedzy o sytuacji w Pol-
sce, Europie i na świecie oraz teoretycznej i praktycznej wiedzy fachowej. 
Kursy kroju, szycia, haftu i gotowania nie tylko wpływały na podniesienie 
kultury gospodarstwa domowego, ale również mogły dostarczać dobrych 
pracowników dla przemysłu, handlu i usług. Udział w spotkaniach dys-
kusyjnych i różnorodnych konkursach powiązanych tematycznie z własną 
miejscowością łączył młodzież ściślej ze swą małą ojczyzną, jej dorobkiem 
oraz dziedzictwem gospodarczym i kulturalnym, kształtując jednocześnie 
w jej osobowości potrzebę szanowania i kultywowania tradycji ludowej 
i narodowej. Gry i zabawy zespołowe podnosiły stan zdrowia i tężyzny fi-
zycznej ludzi młodych, a przysposobienie wojskowe przygotowywało ich 
do obrony ojczyzny w chwili jej zagrożenia wojennego. Scharakteryzowa-
ne w niniejszym rozdziale organizacje stały zawsze w pierwszym szeregu 
w sprawach dotyczących obrony ojczyzny, starając się zebrać jak najwięk-
szą ilość pieniędzy podczas różnych kwest przeprowadzanych zarówno 
w szkole, jak i poza nią. Były to jedne z największych akcji, do których 

157 A . Sz. Kr. Sz. P., Przyszowa 1914–1945, rkps bn., bs. 
158 ANK r., O/T., Kronika Szkoły Wydziałowej Męskiej im. M. Kopernika w Tarno-

wie 1795–2003 (Kr. Sz. W. M.) RKPS 19, s. 68. 
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zaliczały się składki ofiarowane na FON, FOM, Pożyczka Obrony Prze-
ciwlotniczej, na jednostki morskie, lotnicze oraz inne części uzbrojenia 
wojskowego. Członkostwu w stowarzyszeniach pozaszkolnych i organiza-
cjach użyteczności publicznej sprzyjała możliwości przekazania zarów-
no młodzieży w wieku pozaszkolnym, jak i starszym pokoleniom ideałów 
wychowawczych w celu właściwego i lepszego zrozumienia potrzeby edu-
kacji i wychowania dzieci przez polską szkołę. 



Rozdział VII

Wartości patriotyczne i narodowe 
w procesie dydaktycznym

Wartości patriotyczne i narodowe znajdowały swoje odzwierciedlenie 
w programach nauczania i podręcznikach przedmiotowych dla uczniów. 
W największym stopniu w nauczaniu historii, wiedzy o Polsce, języku pol-
skim, następnie w geografii, historii naturalnej, czyli przyrodzie, i śpiewie. 
Przedmioty ścisłe, roboty praktyczne i ćwiczenia cielesne miały przygo-
tować obywatela do działalności praktycznej zarówno w gospodarce, jak 
i życiu publicznym. Ćwiczenia cielesne miały przysporzyć społeczeństwu 
obywateli dbających o zdrowie i prezentujących tężyznę fizyczną. Analiza 
ówczesnych programów – zarówno przed, jak i po 1926 roku – została prze-
prowadzona jedynie pod kątem wdrażania uczniów do wartości i postaw 
patriotycznych i narodowych, co jest głównym celem opracowania. Później 
dokonano weryfikacji i konfrontacji stopnia ich realizacji praktycznej, pa-
trząc przez pryzmat ówczesnych hospitacji kierownictwa szkół i inspekto-
rów powiatowych oraz wizytacji szkolnych wizytatorów kuratoryjnych.

Pomocne były również protokoły konferencji rejonowych nauczycie-
li, w których zamieszczano informacje związane z uwagami nauczycieli 
na temat realizacji tych programów oraz osobistą wymianę myśli doty-
czącą tego, w jaki sposób funkcjonowały te założenia w praktyce szkolnej. 
Po odzyskaniu niepodległości występowały dość zróżnicowane programy 
i podręczniki do nauczania w trzech byłych dzielnicach porozbiorowych. 
Rzeczywistość pozaborcza i wcześniejsze różniące się od siebie systemy 
oświatowe nie mogły od zaraz i w ujednoliconym stopniu akcentować 
w odradzającej się polskiej szkole najważniejsze kanony wartości naro-
dowych i patriotycznych. Dopiero gorące dyskusje różnych środowisk 
na temat programów i podręczników zmierzały w kierunku potrzebnej 
jednolitości. 
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W Galicji, na terenie której został utworzony OSK, w 1921 roku obo-
wiązywały nadal programy i wytyczne szkolne RSK z czasów austro-
-węgierskich. Po usunięciu języka niemieckiego z grupy przedmiotów 
obowiązkowych historię, geografię i statystykę austro-węgierską miały 
zastąpić przedmioty związane z Polską i zachodnią Ukrainą. Główny na-
cisk od początku położono na nauczanie języka ojczystego i polskiej li-
teratury. Odzyskane w wyniku likwidacji nauczania języka niemieckiego 
godziny przeznaczono na naukę języka polskiego, rachunków i przyrody 
profilowanej głównie pod kątem tematów związanych z ojczyzną. Sukce-
sywnie w cyklu nauczania zwiększano liczbę godzin na naukę rzeczy oj-
czystych. Przedmiot ten miał budzić u młodego pokolenia uczucie miłości 
do swej ojczyzny i uświadamianie je narodowo na fundamencie znajomo-
ści historii własnego narodu, poznawania ojczystego kraju, jego wszelkich 
bogactw i piękna przyrody. Język polski i śpiew kierowały uwagę dzieci 
na dzieje narodu polskiego i jego kulturę1. W podobny sposób oddziały-
wało nauczanie geografii. Najpierw uczeń miał poznawać swoją najbliż-
szą okolicę i pracę człowieka, by następnie nabywać potrzebne informacje 
o instytucjach społecznych i gospodarczych swojej miejscowości, regio-
nu i kraju. Obok nauczania dzieci karności ówczesna szkoła brała pod 
uwagę, co niezmiernie ważne w odniesieniu do innych systemów europej-
skich, wpajanie poczucia obowiązku tolerancji narodowościowej i religij-
nej2. Było to bardzo ważnym elementem wychowawczym i obywatelskim 
w państwie wielonarodowościowym, jakim była wówczas Polska, w któ-
rym Polacy stanowili około 69%3.

1  W 3-klasowych szkołach w Małopolsce w 1919 r. w miejsce języka niemieckiego 
wprowadzano „wiadomości o rzeczach ojczystych”, a w 7-klasowych 74 godziny po ję-
zyku niemieckim rozdzielono w części na „naukę rzeczy ojczystych”, a w części na ra-
chunki. ANKr., O/T., Kr. Sz. 7-kl. im. T. Kościuszki, Sz. P. nr 5 im. T. Kościuszki, Tarnów, 
rkps 1, s. 96; Z. Ruta, Szkolnictwo powszechne w okręgu szkolnym krakowskim w latach 
1918–1939, Wrocław–Warszawa–Kraków–Gdańsk 1980, s. 45, 46; A. Niedojadło, Wy-
chowanie narodowe i państwowe w szkołach powszechnych Okręgu Szkolnego Krakowskie-
go w latach 1918–1939, Lublin–Tarnów 2013, s. 99.

2 D z. Urz. RSK 1919, nr 7, poz. 213; „Dziennik Ludowy” 1920, nr 276; Z. Ruta, Szkol-
nictwo powszechne…, s. 47, 48. K. Trzebiatowski, Szkolnictwo powszechne w Polsce w latach 
1918–1932, Warszawa 1970, s. 110; A. Niedojadło, Wychowanie narodowe…, s. 99–100.

3  C. Brzoza, A.L. Sowa, Historia Polski 1918–1945, Kraków 2009, s. 120. 
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Jednolitość wychowania narodowego utrudniał w latach 1918–
1922 chaos programowy i podręcznikowy, czyli wdrażanie ich w nie-
jednakowym czasie na różnych ziemiach byłych zaborów. Na przykład 
w wykazie podręczników do języka polskiego dla kl. I–VII wykorzy-
stywano elementarze i czytanki zarówno autorów obozu endeckie-
go (autorstwa między innymi Cecylii Niewiadomskiej, Mariana Re-
itera), jak i mieszczańsko-demokratycznego, a nawet socjalistycznego 
(autorstwa na przykład Julii Unszlicht-Bersteinowej, Mariana Falskie-
go, Stanisława Karpowicza, Stefanii Sempołowskiej). W ich treściach 
występowały skrajnie różniące się między sobą treści wychowawcze 
– od umiarkowanego patriotyzmu po nawet elementy nacjonalistycz-
ne. Taka sytuacja wyraźnie utrudniała w początkowym okresie w szko-
łach powszechnych realizację prawidłowo pojmowanego wychowania 
narodowego4. 

Jednolitością nauczania i wychowania miały się zająć jak najszyb-
ciej dwa wyznaczone ośrodki: krakowski i warszawski. Bazą teoretycz-
ną dla nich było oparcie się na trzech wcześniej wysuniętych ideach. 
Idee te miały obejmować demokratyzację społeczeństwa przez szko-
łę, wychowanie narodowe w celach i treściach oraz myśl psycholo- 
gizmu, która w głównej mierze stawała się nadrzędną koncepcją szkoły 
polskiej5.

Podstawowym założeniem wprowadzanych stopniowo nowych 
programów była korelacja kształcenia z wychowaniem. Opracowane 
i przygotowane programy i podręczniki szkolne ukierunkowane były 
w przede wszystkim na model wychowania narodowego. Mankamen-
tem tych zabiegów był brak jednolitości i przejrzystości ujęcia i określe-
nia celów oraz metod wychowawczych. Na funkcje wychowawcze i ich 
wyeksponowanie największy nacisk kładły głównie dwa przedmioty: re-
ligia i nauka o Polsce i świecie współczesnym. Nadrzędny cel postawio-
ny w nauce religii ukierunkowany był na nadanie całemu wychowaniu 

4 K . Trzebiatowski, Szkolnictwo powszechne…, s. 97, 98.
5  M. Lipowska, Koncepcje wykształcenia ogólnego w programach szkoły polskiej z lat 

1919–1922, Toruń 1961, s. 4, 42, 43, 53, 79, 80. Szerzej na ten temat po M. Lipowskiej 
wypowiada się: Historia wychowania. Wiek XX, red. J. Miąso, Warszawa 1981, s. 37. Zob. 
też: A. Niedojadło, Wychowanie narodowe…, s. 101. 
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szkolnemu charakteru religijno-moralnego6. Jest on jednak w poważnym 
stopniu wyalienowany, nie występując w innych dziedzinach nauczania. 
Cele tych przedmiotów mocno akcentują wartości narodowe, pomija-
jąc natomiast szereg istotnych sformułowań w sprawie uniwersalizmu 
moralnego.

Wychowaniu narodowemu w największym stopniu miały się przy-
służyć przedmioty z grupy humanistycznej, czyli język polski i historia. 
Służyły one do wprowadzania uczniów w kulturę językową, historyczno- 
-literacką i historyczną narodu. Celem zasadniczym nauczania języka 
polskiego było rozbudzenie świadomej miłości języka ojczystego7. Jednak 
w pewnym stopniu wyeksponowanie tych wartości przysłoniło przykła-
danie większej wagi do ćwiczeń w zakresie sprawności językowych przez 
opanowanie języka literackiego w mowie i piśmie oraz rozumienie jego 
sensu w prozie i poezji w obowiązkowej dla młodzieży literaturze. 

Przewodnią myślą wychowania w nauczaniu historii było wyrobienie 
poczucia odpowiedzialności obywatelskiej, wzbudzenie miłości do ojczyzny 
i współrodaków8. Ten cel pojawił się wraz z odzyskaniem niepodległości, 
a nauczaniu historii przypisywano wielką wagę w odbudowie polskiej 
państwowości oraz zbudowaniu i utrwalaniu społeczeństwa obywatel-
skiego. Lekcje historii miały być narzędziem prowadzącym naród do in-
tegracji społeczno-politycznej. Ponadto miały się przysłużyć w procesie 
wychowania do ukształtowania nowego typu obywatela-Polaka.

Wartości płynące z nauczania historii starali się wyraźnie podnosić zwo-
lennicy wychowania narodowego, co widoczne jest u Leona Rymara piszą-
cego z naciskiem: Zmienione warunki naszego bytu historycznego, odzyskanie 
niepodległości, posiadanie własnego państwa, stawiają naukę historii w szkole 

6  Program nauki w szkołach powszechnych siedmioklasowych. Religia rzymsko kato-
licka, Warszawa 1922, s. 3. Zob. M. Lipowska, Koncepcje wykształcenia…, s. 85; K. Trze-
biatowski, Szkolnictwo powszechne…, s. 95.

7  Program nauki w szkołach powszechnych siedmioklasowych. Język polski, Warszawa 
1922, s. 3. Zob. M. Lipowska, Koncepcje wychowania w polskich programach szkolnych 
okresu międzywojennego, „Rozprawy z Dziejów Oświaty” 1960, t. XII, s. 14; eadem, Kon-
cepcje wykształcenia…, s. 85.

8  Program nauki w szkołach powszechnych siedmioklasowych. Historia, Warszawa 
1922, s. 3; M. Lipowska, Koncepcje wychowania…, s. 14; eadem, Koncepcje wykształce-
nia…, s. 85. 
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przed tak ważnymi zadaniami, że śmiem twierdzić, iż od tego jak się nauka 
historii, a z nią nowa szkoła z nimi upora, zależy wprost nasz byt państwowy9.

Kazimierz Sochaniewicz, orędownik wychowania narodowego 
i przedstawiciel nurtu nacjonalistycznego, jeszcze mocniej gloryfikował 
znaczenie nauczania historii w szkołach. Dla niego kult przeszłości naro-
dowej we wszystkich jej przejawach powinien być rękojmią umiłowania 
ojczyzny i ukształtowania prawidłowego obywatelstwa10. 

Historia stanowiła podstawy do realizacji wielkich nadziei w dąże-
niu do wzrostu świadomości obywateli w zakresie ich praw i obowiązków 
w odradzającym się państwie. Stąd w literaturze dydaktycznej coraz więk-
szy akcent położony był na łączenie przeszłości ze współczesnością11. 

Programy nauczania kl. III–VI eksponowały przede wszystkim naj-
ważniejsze momenty dziejowe z przeszłości narodu, ustroju społeczne-
go i politycznego oraz rolę wybitnych Polaków w historii państwa i świa-
ta. Uwzględniały również najważniejsze treści z dziejów powszechnych, 
zmierzając do wyrobienia pojęcia o zbiorowym życiu narodu12. 

Nauka o Polsce współczesnej była przypisana w cyklu programowym 
w kl. VII. Cele realizowane w języku polskim i historii w ramach tego 
przedmiotu podlegały rozszerzeniu i utrwaleniu. Najważniejszy z celów 
wychowania narodowego pokazuje związek życia narodu z ziemią, życia 
jednostki z życiem społeczeństwa, przygotowuje do zrozumienia zadań oby-
watela Rzeczypospolitej13. Wzorzec prawego obywatela propagował model 
człowieka posłusznego prawom i przepisom14, posiadającego świadomość 

  9  L. Rymar, Cel nauki historii w szkole (na tle obecnych dążeń i reform w szkol-
nictwie), Kraków 1925, s. 17; A. Kulczykowska, Programy nauczania historii w Polsce 
w 1918–1932, Warszawa 1972, s. 54–55; B. Urbanowicz, Józef Piłsudski w świetle podręcz-
ników do nauczania historii z lat 1918–1997 [w:] Częstochowskie Teki Historyczne, t. I, 
red. M. Trąbski, N. Morawiec, R.W. Szwed, Częstochowa 2010, s. 174. 

10 K . Sochaniewicz, Kult przeszłości w wychowaniu narodowym, Zamość 1921, s. 38; 
A. Kulczykowska, Programu nauczania…, s. 55; B. Urbanowicz, Józef Piłsudski…, s. 175. 

11  H. Witkowska, O nauczaniu historii (Zagadnienia i książki), „Ruch Pedagogiczny” 
1922, nr 9–10, s. 222; A. Kulczykowska, Programy nauczania…, s. 55. 

12  Program nauki… Historia, s. 3; M. Lipowska, Koncepcje wychowania…, s. 14. 
13  M. Lipowska, Koncepcje wykształcenia…, s. 85.
14  Program nauki w szkołach powszechnych siedmioklasowych. Nauka o Polsce współ-

czesnej, Warszawa 1922, s. 13–16, 29–31; K. Trzebiatowski, Szkolnictwo powszechne…, s. 96. 
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patriotycznego obowiązku służby wojskowej i obrony ojczyzny oraz pła-
cącego podatki do skarbu państwa. Przedmiot nauki o Polsce współcze-
snej, do którego przywiązywano wielką wagę, został w hierarchii ważności 
nauczania postawiony ponad innymi przedmiotami, pełniąc niejako rolę 
syntezy treści wychowania obywatelskiego.

Najważniejsze pojęcia: „ojczyzna” i „Rzeczpospolita” miały skupiać 
wokół siebie informacje znajdujące się niemal we wszystkich przedmio-
tach oraz uzupełniać je podstawowymi wiadomościami z zakresu wiedzy 
obywatelskiej. Przypisano jej niejako pełnienie znaczącej i wiodącej roli 
w nauczaniu i wychowaniu. 

Wprowadzone i obowiązujące programy i podręczniki do nauczania 
przedmiotów humanistycznych spotkały się z pewną krytyką przedstawi-
cieli ugrupowań zarówno prawicowych, jak i lewicowych. Związany z en-
decją W. Grabski krytykował program nauczania języka polskiego, ponie-
waż w jego treściach zbyt dużo było właściwej literatury, a za mało tematu 
do urabiania myśli i usposobienia15. Uważał on, iż w systemie wychowaw-
czym hasła programowe i treści literatury powinny przeciwstawiać się 
wadom narodowym, hartować młode charaktery, wyrabiać wytrwałość, 
nieugiętość, pracowitość, dokładność, upór, przezwyciężanie trudności 
i samodzielność w pracy. W rzeczywistość było w nich odwrotnie, gdyż 
kształtowały one uczucia młodzieży, na przykład dobroć serca, miłość oj-
czyzny, szlachetność uczuć i wrażliwość. W. Grabski po zrewidowaniu po-
glądów na temat wychowania narodowego nie uważał już tych przymio-
tów za najważniejsze w wychowaniu młodzieży.

Zbliżoną krytykę przyjęła Władysława Weychert-Szymanowska, któ-
rej w czytankach i wypisach brakowało współczesności i kwestii dotyczą-
cych życia wolnego i szczęśliwego w ojczyźnie16. Wytknięte luki w progra-
mach i podręcznikach wymagały korekty wnoszącej nowe spojrzenie, nie 
tylko w nauczaniu języka polskiego, ale również w przedmiotach wpro-
wadzających w problematykę państwa, narodu i obowiązków obywatel-

15  W. Grabski, O własnych siłach, Warszawa 1925, s. 97. Zob. M. Lipowska, Koncep-
cje wychowania…, s. 15. 

16  W. Weychert-Szymanowska, Czytanki i wypisy dla szkoły powszechnej i niższych 
klas gimnazjum, „Rocznik Pedagogiczny” 1921, seria II, t. I, s. 225–232. Zob. M. Lipow-
ska, Koncepcje wychowania…, s. 16. 
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skich. Podręczniki zdaniem W. Weychert-Szymanowskiej miały wywierać 
przede wszystkim decydujący wpływ wychowawczy na kształtowanie się 
charakteru młodego pokolenia.

W treściach podręczników do historii na pierwszy plan wybijało się 
rycerstwo, jego cnoty, działalność polityczna i wojskowa szlachty i wład-
ców. Marginalnie potraktowano natomiast wiedzę z zakresu gospodarki 
i kultury. W walkach o wyzwolenie narodowe akcentowano głównie soli-
daryzm narodowy, brakowało całkowicie walk o charakterze społeczno-
-wyzwoleńczym. Pokazując Polskę współczesną wraz z proponowanym 
ideałem obywatela, pomijano zupełnie występującą strukturę społeczną 
w państwie i układ stosunków społecznych. W krytyce programu do hi-
storii pokazywano nieścisłość naukową i brak uwzględnienia zmian, ja-
kie zaszły w nowoczesnej historiografii17. Język polski i historia jako dwa 
najważniejsze przedmioty humanistyczne zostały zdominowane treściami 
pochodzącymi z kanonów wychowania narodowego. Dlatego też w na-
stępnych latach zaczęto pisać nowe podręczniki i jednocześnie poprawiać 
obowiązujące programy nauczania.

Następną grupą sprzyjającą wychowaniu narodowemu miały być 
przedmioty z dziedziny matematyczno-przyrodniczej. Były dość staran-
nie opracowane, co zauważa M. Lipowska, oceniając: wiedza narastała 
stopniowo, od najbliższego otoczenia dziecka (geografia, przyroda), do co-
raz dalszych terenów (geografia), czy coraz trudniejszych treści (przyroda, 
rachunki)18. Geografia sprzyjała możliwości poznawania kraju ojczyste-
go oraz dostarczała istotnej wiedzy z geografii Europy, świata i ogólnej. 
Nauczanie przyrody stwarzało możliwość poznania i zrozumienia naj-
istotniejszych zjawisk i prawideł przyrody żywej i martwej, a także prak-
tycznego wykorzystania tej wiedzy. Rachunki z geometrią pozwalały wy-
posażyć uczniów w wiedzę arytmetyczną i orientację w tych zasadach 
geometrycznych, które pozwalałyby im rzetelnie i sprawnie orientować 
się w zjawiskach otaczających ich przez ujęcie ich cech ilościowych19. 

17  M. Lipowska, Koncepcje wychowania…, s. 16; Historia wychowania. Wiek XX, red. 
J. Miąso, Warszawa 1981, s. 37; K. Trzebiatowski, Szkolnictwo powszechne…, s. 96. 

18  M. Lipowska, Koncepcje wychowania…, s. 17.
19  Ibidem.
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W grupie tych przedmiotów w programach nauczania sformułowano 
cele formalne i wychowawcze. Lekcje geografii miały wyrabiać kształcenie 
zdolności obserwacji, rozumowania i dokładności przez gromadzenie, zesta-
wianie i wiązanie szczegółów oraz rozbudzenie w dziecku miłości do ziemi 
rodzimej i rodaków oraz uczuć humanitarnych i poczucia obowiązków oby-
watelskich20. Do głównych celów nauczania przyrody należało zaprawia-
nie do bystrej i ścisłej obserwacji i wyrobienie zdolności logicznego myślenia; 
wyrobienie inicjatywy i samodzielności w pracy, zręczności i praktyczności 
oraz rozbudzenie zamiłowania do przyrody, dbanie o ochronę roślin i zwie-
rząt21. Nauczanie rachunków miało z kolei kształtować wyrabianie spraw-
ności w działaniach na liczbach całkowitych i ułamkowych, zaprawianie 
do samodzielnego wnioskowania22.

Naukowość wykształcenia – jak zauważyła M. Lipowska – na tym po-
ziomie wykształcenia w przedmiotach matematyczno-przyrodniczych nie 
była niczym zniekształcona. W wyznaczonych celach zachowana była rów-
nowaga między treściami nauczania a rozwojem umysłu, jak i charakteru23. 
W związku z tym wytyczone cele wychowania narodowego łatwo było 
w tej grupie przedmiotów zrealizować.

Cele te starano się realizować również w grupie przedmiotów tech-
niczno-artystycznych. Obejmowały one: rysunki, roboty, śpiew, gry i gim-
nastykę. Nauczanie gimnastyki zmierzało do tego, aby dla społeczności 
wyrastali z dziatwy pożyteczni ludzie, dla ojczyzny dzielni obywatele24. 
Przedmiot ten ukierunkowany był na rozwijanie dzielności, karności, 
wytrwałości, poczucia ładu, szybkiej orientacji i decyzji oraz umiejętno-

20  Program nauki… Geografia z nauka o Polsce współczesnej, s. 3. Zob. W. Gar-
bowska, Szkolnictwo powszechne w Polsce 1932–1939, Wrocław–Warszawa–Kraków–
Gdańsk 1976, s. 113; M. Lipowska, Koncepcje wychowania…, s. 18; eadem, Koncepcje 
wykształcenia…, s. 85. 

21  Program nauki w szkołach powszechnych siedmioklasowych. Przyroda, Warszawa 
1922, s. 3; M. Lipowska, Koncepcje wychowania…, s. 18. 

22  Program nauki… Przyroda, s. 2; M. Lipowska, Koncepcje wychowania…, s. 18.
23  M. Lipowska, Koncepcje wychowania…, s. 18.
24  Program nauki w szkołach powszechnych siedmioklasowych. Gry i gimnastyka, 

Warszawa 1922, s. 3, 13; Program nauki w szkołach powszechnych siedmioklasowych. Gry 
i gimnastyka, Warszawa 1924, s. 4, 15. Zob. M. Lipowska, Koncepcje wychowania…, s. 19; 
eadem, Koncepcje wykształcenia…, s. 85. 
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ści współdziałania. Poprzez właściwą realizacje tego przedmiotu chciano 
wpływać na dobry stan zdrowia i rozwój młodych organizmów, ćwicze-
nie zręczności, prawidłową postawę i oddech, wzmocnienie prawidłowej 
pracy serca i płuc. 

Nauka śpiewu miała się przyczyniać do rozwijania uczuć narodo-
wych25. Starano się to czynić przez budzenie u młodzieży wrażliwości 
na piękno, zamiłowania do muzyki i śpiewu, a nade wszystko do pieśni 
ojczystej. W ten sposób również po latach niewoli przywracano pieśni 
ojczystej należne jej miejsce w hierarchii wartości, poczynając słusznie 
od najmłodszego pokolenia. 

Nauczanie przedmiotu roboty obejmowało głównie nauką pragma-
tyczną, nastawioną na rozbudzenie zamiłowania do pracy fizycznej i wyro-
bienie dla niej szacunku26. Kształciła ona u uczniów zmysł piękna, dokład-
ności w pracy, odpowiedzialność za jakość jej wykonania, samodzielność, 
spostrzegawczość i wytrwałość. W trakcie zajęć objaśniano uczniom spo-
sób używania narzędzi, wykorzystania materiałów, potrzebę dbałości, 
czystości, bezpieczeństwa i higieny na stanowisku pracy oraz umiejętne-
go zastosowania wiedzy nabytej na lekcjach teoretycznych z zakresu ma-
tematyki, fizyki, chemii i rysunków.

Omawiane programy eksponowały przede wszystkim dwa aspekty 
wychowawcze. Pierwszym było wychowanie narodowe skoncentrowane 
najbardziej w treściach zawartych w nauce o Polsce. Drugim było istot-
ne dla systemu wychowawczego wychowanie religijno-moralne, ale tylko 
mające miejsce w nauczaniu religii. W programach innych przedmiotów 
pojawiały się co prawda elementy wychowania narodowego, ale zbyt roz-
proszone. Brak było między nimi korelacji, pozostawały wobec tego nie-
zależne od siebie. Nie był to zatem spójny system w rozumieniu i realiza-
cji założonych celów wychowawczych. Mimo wielu niedoskonałości bądź 
uchybień programowych realizacja praktyczna wytyczonych i obowiązu-

25  Program nauki w szkołach powszechnych siedmioklasowych. Śpiew, Warszawa 
1922, s. 3. Zob. M. Lipowska, Koncepcje wychowania…, s. 19; eadem, Koncepcje wykształ-
cenia…, s. 85.

26  Program nauki w szkołach powszechnych siedmioklasowych. Roboty, Warszawa 
1922, s. 3. Zob. M. Lipowska, Koncepcje wychowania…, s. 19; eadem, Koncepcje wykształ-
cenia…, s. 85. 
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jących celów wychowawczych poprzez nauczanie i wychowanie uczniów 
szkół powszechnych była bardzo ważna dla unifikacji pozaborowej Pola-
ków w odradzającej i obudowującej się państwowości polskiej.

W okresie do 1926 roku model wychowania narodowego przyjmowa-
ny był dobrowolnie, a nauczyciele wybierali sobie pewne potrzebne z nie-
go segmenty do realizacji procesu dydaktyczno-wychowawczego. Nie był 
zatem obowiązujący i nie podlegał kontroli władz szkolnych. Wizytacje 
zarówno inspektorów szkolnych, jak i wizytatorów krakowskiego kurato-
rium w tych placówkach nie były zbyt częste. W porównaniu z późniejszym 
okresem po 1926 roku nie zachowało się zbyt wiele dokumentacji dotyczą-
cej uwag pohospitacyjnych i powizytacyjnych oraz uwag i przemyśleń z re-
jonowych konferencji nauczycielskich, jednak na podstawie dostępnych 
źródeł zostanie w tym miejscu podjęta próba oceny realizacji praktycznej 
programów szkolnych obowiązujących w OSK. Pozwoli to poznać i ocenić, 
w jakim stopniu nauczyciele starali się realizować w codziennej praktyce za-
łożenia obowiązujących ich programów nauczania.

W początkowych latach niepodległości, kiedy nie było jeszcze jedno-
litych programów nauczania, wizytujących szkoły bardziej interesowały 
warunki pracy i mieszkania nauczyciela, by zapewnić start i funkcjono-
wanie szkoły w danej miejscowości. Stąd starali się interweniować w RSM 
o wynajem izb lekcyjnych, ich remonty, remonty i budowę nowych szkół. 
Pomagali nauczycielom w uzyskaniu przez nich lokum, poprawie warun-
ków mieszkaniowych, interweniowali w kuratorium o poprawę jakości 
i obniżenie wygórowanych cen podręczników szkolnych27. Pierwsi pol-

27  W Poroninie w 1921 r. górale nie chcieli wynająć mieszkania kierownikowi szko-
ły, bojąc się lokatora, który będzie zmuszony korzystać z ustawy o ochronie lokatorów. 
Dopiero po interwencji inspektora naczelnik gminy zapewnił na rok mieszkanie na-
uczycielowi. ANKr., O/NT – Sp., Kr. sz., Sz., Poronin 1877–1928, rkps 14, s. 85. Po-
dobna interwencja powizytacyjna inspektora miała miejsce w Podlipiu pow. Dąbrowa 
Tarnowska w 1922 r. Działając na rzecz dobra szkoły i jej nauczyciela, w swoim spo-
strzeżeniach dla władz opisał on krytyczny stan budynku szkolnego następująco: Ganek, 
powała w sieni i jeden z pokoi są zupełnie zgniłe. (…) Krokwy na dachu przegniłe i poła-
mane wskutek czego dach cały wygięty. Ściana północna i zachodnia grożą zawaleniem 
się. ANKr., O/T., Ks pr. konf., Podlipie 1911–1930, rkps 1, s. 48. W 1922 r. kierownik 
szkoły męskiej w Pilźnie interweniował u inspektora Franciszka Wilkonia w sprawie złej 
jakości podręczników: Z nowym rokiem drukowane podręczniki na lichym papierze, nie-
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scy wizytatorzy na terenie województwa krakowskiego pojawili się już 
w styczniu 1919 roku28. Takie działania i zabiegi inspektorów i wizytato-
rów poprawiały wyraźnie wizerunek polskiej szkoły, i budząc nią zainte-
resowanie młodzieży, rodziców i lokalnego środowiska. 

Już pierwsze hospitacje przedmiotowe kierowników szkół kładły 
nacisk na sprawy narodowe i postawy patriotyczne. W roku szkolnym 
1919/1920 kierownik szkoły nr 5 im. T. Kościuszki w Tarnowie w swoich 
uwagach i zaleceniach odnotowywał: nauczycielstwo tutejszej szkoły stara-
ło się pogłębiać wiadomości z historii ojczystej i geografii Polski dotychczas 
słabo nauczanej w byłej dzielnicy austriackiej czyli Małopolsce29. 

Kierownicy szkół zabiegali też o aktualizację początkowych progra-
mów nauczania. W roku szkolnym 1920/1921 dokonywali tych zmian 
w oparciu o nadsyłany ład prawny Warszawski program naukowy. W myśl 
jego zaleceń wprowadzali ważne zmiany w przedmiotach nauczanych do-
tąd w szkole, powiększając ich liczbę o tzw. roboty i zmniejszając wymiar 
godzin w odniesieniu do innych przedmiotów30.

Początkowe hospitacje i wizytacje kładły głównie nacisk na czystość 
i higienę uczniów, prawidłowość i systematyczność prowadzonej doku-
mentacji szkolnej, realizację programów oraz cele, metody i treści prezen-
towane na lekcjach. W marcu 1922 roku inspektor Franciszek Zbyszycki 
w czasie wizytacji odwiedził wszystkie klasy i hospitował niemal wszyst-
kie przedmioty w szkole im. W. Jagiełły w Pilźnie. Zaobserwował czystość 
we wszystkich klasach oraz czyste dzieci obyczajne i karne. Akta kance-
laryjne były we wzorowym porządku, a akta klasowe prowadzone pra-
widłowo. Przymus szkolny był w pełni wykonywany. Frekwencja dobra, 
absentowały jedynie dzieci z ubogich rodzin z braku ciepłej odzieży lub 

oprawne w płótno, ale broszurowane i co za tym idzie niszczące się zbyt szybko, narażając 
rodziców na zbyt wielkie wydatki, gdyż cena poszczególnego egzemplarza przekracza czę-
sto kwotę 1000 Mp. ANKr., O/T., Kr. sz. ks. wiz. 1914–1954, Sz. P. im. W. Jagiełły, Pilzno, 
rkps 6, s. 57.

28  14–17 stycznia 1919 r. „zwiedzał” szkołę im. W. Jagiełły pierwszy polski inspek-
tor szkolny okręgowy, Franciszek Zbyszycki. ANKr., O/T., Kr. Sz. ks. wiz. 1914–1954, 
Sz. P. im. W. Jagiełły, Pilzno, rkps 6, s. 44. 

29 ANK r., O/T., Kr. Sz. 7-kl. im. T. Kościuszki, Sz. P. nr 5 im. T. Kościuszki, Tarnów, 
rkps 1, s. 96.

30 ANK r., O/T., Kr. Sz. ks. wiz. 1914–1954, Sz. P. im. W. Jagiełły, Pilzno, rkps 6, s. 48. 
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zbyt wielkich mrozów. Aby zarówno uczniowie, jak i ich rodzice nie lek-
ceważyli polskiej szkoły, nie tylko jako obowiązku szkolnego, ale i obywa-
telskiego, niektóre władze szkolne za nieuzasadnione absencje wprowa-
dzały dość surowe restrykcje. Przykładowo za nieuczęszczanie młodzieży 
do szkoły w Borusowej w 1924 roku Rada Pedagogiczna uchwaliła ukarać 
jej rodziców grzywną w wysokości 5 000 000 mkp. Jeszcze dalej w restryk-
cjach posunął się przewodniczący RSM, który postawił wniosek, aby jak 
najostrzej ukarać rodziców przede wszystkim tych dzieci, które wykorzy-
stywane są przez nich do wszelkich prac domowych i obsługi furmanek, 
nie pokazując się w szkole przez przeciąg nawet całych miesięcy31. Zalecał 
starszym nauczycielom dokształcanie się, ponieważ nowe programy wy-
magały od szkoły i jej nauczycieli znacznie większej wiedzy metodycznej 
i merytorycznej niż dotychczasowa. Poza tym zatrudniani mieli być mło-
dzi nauczyciele lepiej wykształceni i przygotowani do zawodu w związku 
z rozszerzeniem nauki w seminariach nauczycielskich do 5 lat32. Po tej 
wizytacji w 1922 roku w Pilźnie, Borusowej, Bolesławiu i Podlipiu pozo-
stawił inspektor rzetelny i bogaty opis uwag i zaleceń powizytacyjnych 
w odniesieniu do obowiązujących przedmiotów nauczania, mogący być 
poradnikiem metodycznym dla każdej szkoły w OSK.

W odniesieniu do języka polskiego należy dbać na lekcjach każdego 
przedmiotu szkolnego o poprawną wymowę i piękno języka ojczystego. 
Trzeba zwracać uwagę na zrozumienie przez uczniów omawianej prozy 
i poezji, wzbudzać zamiłowanie do czytania książek i języka przodków. 
Przerabiając powiastki, bajki, wyjątki z dzieł wielkich mistrzów słowa czy 
też całe ich utwory, należy wnikliwie wykorzystać sceny i przykłady wpły-
wające na uszlachetnienie umysłu i serca, i to w sposób indukcyjny, zgod-

31 ANK r. O/T., Ks. pr. konf. mies. grona naucz. 1920–1927, Sz. P., Borusowa, 
rkps 1, s. 65. Z kolei w Podlipiu w roku szkolnym 1923/1924 wskazał okresy i przy-
czyny słabej frekwencji, które bardzo podobne były również i w innych szkołach OSK: 
Frekwencja od 1 września do 15 października z powodu kopania ziemniaków na wyż-
szych stopniach słaba, na niższych dobra, od 15 października do 15 stycznia dobra 
na wszystkich stopniach, od 15 stycznia do 27 lutego z powodu zawiei śnieżnych i sil-
nych mrozów na wszystkich stopniach bardzo słaba. ANKr., O/T., Ks. pr. konf., Podlipie 
1911–1930, rkps 1, s. 79. 

32 ANK r., O/T., Kr. Sz. ks. wiz. 1914–1954, Sz. P. im. W. Jagiełły, Pilzno, Prot. z wizyt. 
inspek. szkol. Franciszka Zbyszyckiego, rkps 6, s. 1.
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ny z psychologią duszy dziecka. Należy starać się o wyrobienie u mło-
dzieży silnej woli i prawidłowego charakteru religijno-moralnego, którego 
brakowało ówczesnej populacji ludzkiej. Nie wolno było nauczać grama-
tyki przez opanowanie pamięciowe definicji. Nauczyciel musi się opie-
rać się na metodzie indukcyjnej i formie heurystycznej, czyli w praktyce 
szkolnej na przykładach i ćwiczeniach33.

W czasie nauczania historii należało położyć szczególniejszy nacisk 
na zainteresowanie dzieci sprawami narodowymi i zapoznać je z prawa-
mi obywatelskimi, a przede wszystkim wpoić w ich serca i umysły obo-
wiązki, jakie ciążą na każdej jednostce wobec własnej ojczyzny, państwa 
i społeczeństwa. Nie wolno było obciążać datami i szczegółami umysłów 
uczniów. Omawiane na lekcji miejscowości historyczne powinny być przez 
dzieci pokazane na mapie. Obrazy historyczne, a zwłaszcza matejkowskie, 
jak na przykład Bitwa pod Grunwaldem, Unia Lubelska, Stefan Batory pod 
Pskowem, Jan III pod Wiedniem, czy Grottgerowska Wojna, Modlitwa kon-
federatów, Lituanja Semiradzkiego oraz innych mistrzów polskiego pędz-
la powinny znajdować się w każdej szkole. Uczniowie natomiast powinni 
zbierać podobne kartki i tworzyć sobie albumy. W Bolesławiu pow. Dą-
browa Tarnowska inspektor polecał, aby łączyć historię z geografią i o ile 
to możliwe – z przyrodą w celu tworzenia obrazów historycznych. Cho-
dziło mu nie tylko o korelację międzyprzedmiotową, ale również o przy-
wiązanie i szacunek dziecka do miejsca zamieszkania zgodnie z założe-
niami wychowania narodowego34. Szkoła powinna mieć piętno wybitnie 
polskie, narodowe, a jego oznaką zewnętrzną miały być obchody rocznic 
narodowych. Aby uwiarygodniać przeszłość i uczyć uczniów analityczno- 
-syntetycznego myślenia, należało przeczytać i omówić wyjątki z doku-
mentów historycznych, na przykład wyjątek z testamentu Zygmunta Au-
gusta o znaczeniu unii polsko-litewskiej, list Stanisława Żółkiewskiego 
do żony spod Cecory, śluby Jana Kazimierza, wstęp o chłopach z Konstytu-
cji 3 Maja, uniwersał połaniecki czy odezwę Rządu Narodowego z 28 stycz-
nia 1863 roku. Przedmiot historia miał zatem służyć odbudowie tożsamo-
ści narodowej i kształtowaniu postaw patriotycznych nie tylko na lekcjach 

33  Ibidem, s. 8.
34 ANK r., O/T., Ks. wiz. i wykaz książek, Sz. P., Bolesław 1917–1941, rkps 2, s. 25. 
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szkolnych, ale głównie na podstawie działalności praktycznej uczniów35. 
Z kolei w Borusowej wizytator kładł duży nacisk na urządzanie wycieczek 
historycznych, boć każda piędź naszej ziemi jest sławna w różne pamiątki 
o których da nauczyciel dzieciom szczegółowe wyjaśnienie36.

Naukę geografii należało zaczynać od dokładnej i samodzielnej ob-
serwacji miejsca rodzinnego. Poczynione spostrzeżenia dzieci nauczy-
ciel powinien skontrolować i uporządkować, błędne pojęcia sprostować, 
widziane przedmioty przedstawić rysunkiem, opisać, a jeśli to możliwe 
– zmodelować. Dokładne poznanie pojęć geograficznych z najbliższej 
okolicy służyć miało zaznajomieniu się z dalszymi okolicami. Zżycie się 
z najbliższą okolicą i zrozumienie istniejących stosunków w przyrodzie 
i wśród ludzi miało pogłębić u dziecka przywiązanie do miejsca rodzinne-
go i ojczyzny, wzbudzić uczucia patriotyczne i społeczne, przygotowując 
je stopniowo do życia obywatelskiego. Od miejsca rodzinnego należało 
przejść do omawiania Polski, a następnie Europy i innych części świa-
ta. Nauka geografii ma sens i wartość wówczas, kiedy do jej zrozumienia 
wykorzystuje się mapy i szkice wykonane przez samych uczniów. Mło-
dzież powinna umieć czytać z mapy, a wiadomości, których z samej mapy 
zaczerpnąć nie może, należało uzupełniać ilustracjami w postaci obra-
zów czy pocztówek, wreszcie wyjaśnieniami nauczyciela. Duże znaczenie 
poglądowe mają krótkie wycieczki po własnej miejscowości lub regionie. 
Przed wycieczką należy uczniom wyjaśnić cel i jej przedmiot na mapie 
lub rysunkiem. Następnie trzeba pokazać to wszystko, o czym byli wcze-
śniej poinformowani, a na koniec wymagać od nich odtworzenia, co wi-
dzieli, szkicem lub modelem. Uczniów należało nauczyć mierzyć i ozna-
czać w tabelce temperaturę, kierunek i siłę wiatru, zachmurzenie, opady 
itp.37 Tego typu wiedza praktyczna mogła w przyszłości przydać się nie 
tylko robotnikowi, a szczególnie rolnikowi.

35  Ibidem, s. 5. Tę praktyczną działalność w szkołach potwierdza protokół ze szko-
ły w Borusowej pow. Dąbrowa Tarnowska z 1921 r. z w zapisce: przyrzekło sobie zebrane 
nauczycielstwo, solennie dołożyć wszelkich starań by dzień 3 Maja święcić jak największe 
święto w roku na równi ze świętem Wielkiej Nocy lub Bożego Narodzenia. ANKr. O/T., Ks. 
pr. konf. mies. grona naucz. 1920–1927, Sz. P., Borusowa, rkps 1, s. 5.

36  Ibidem, s. 33, 92. 
37 ANK r., O/T., Kr. Sz. ks. wiz. 1914–1954, Sz. P. im. W. Jagiełły, Pilzno, Prot. z wizyt. 

inspek. szkol. Franciszka Zbyszyckiego, rkps 6, s. 3, 4. 
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Podstawą nauczania przyrody miał być czynny i bezpośredni stosu-
nek ucznia do świata i przedmiotów. Bezpośrednie zetknięcie się ze świa-
tem przyrody i prawidłowo prowadzona obserwacja pozwala uczniom 
zdobyć obiektywne wiadomości przyrodnicze. Nauczanie fizyki i chemii 
musi opierać się na doświadczeniach wykonywanych przede wszystkim 
przez samego ucznia. Wiedza z botaniki i przyrody pozwala na zrozumie-
nie pewnych zjawisk życia dzięki wykorzystaniu doświadczeń własnych 
uczniów. Nauczyciel w czasie omawianego tematu powinien dla poglądo-
wości wykorzystać do tego rzeczywisty okaz, a w przypadku jego braku – 
model lub rycinę. Uczniów należało zobowiązać do przynoszenia różnych 
okazów do szkoły, tworzenia z nich zbiorów oraz uczenia się samodzielnej 
obserwacji. Postulowano, by wdrażać młodzież do hodowli roślin donicz-
kowych, a także mniejszych zwierząt w akwariach i terrariach. Inspektor 
zwracał uwagę na stronę praktyczną i działanie w nauczaniu, które naj-
bardziej służą przyswajaniu i utrwalaniu wiedzy potrzebnej do wykorzy-
stania w życiu zawodowym i publicznym. Lepienie z gliny, rysunek, wyci-
nanie, klejenie z papieru, wyrzynanie i budowanie z drewna określonych 
przedmiotów miało pozwolić uczniom na ich istotne poznanie. Uczeń 
swoje spostrzeżenia powinien ująć słownie. To, co może sam rozwiązać, 
nie należy mu podawać jako gotowe rozwiązanie. Młodzież musi spo-
strzegać przedmioty wzrokiem, dotykiem, smakiem, słuchem (głosy zwie-
rząt), powonieniem (rośliny), czyli wszystkimi zmysłami. Naukę przyrody 
należało dostosować do określonych pór roku oraz specyfiki i osobliwości 
okolicy. Do nauki tego przedmiotu niezbędny był ogród szkolny. Powi-
nien on posiadać szkółkę drzew owocowych i leśnych, ogródek warzywny 
i kwiatowy, słowem – miał to być ogródek botaniczny. Inspektor polecał 
też zakładanie w szkołach muzeów geograficznych, przyrodniczych, hi-
storycznych i innych przy udziale i pomocy nauczycielstwa, młodzieży 
szkolnej i społeczeństwa38. Zgodnie z zaleceniami w szkole w Bolesławiu 
w 1924 roku w czasie wizytacji przeprowadzono interesującą lekcję przy-
rody w powiązaniu z historią: Abstynencja i napoje alkoholowe. Uczniowie 
ze zrozumieniem przedstawiali skutki nadużywania alkoholu, następnie 
wymieniali postacie znanych Polaków i obcych mogących służyć im za 

38  Ibidem, s. 5, 6, 7.
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godny wzór do naśladowania39. Takie działania zmierzały do wciągnięcia 
lokalnych społeczności do zaangażowania się w życie szkoły, a z drugiej 
strony do przysporzenia narodowi i państwu bardziej światłych i przygo-
towanych do życia społecznego obywateli. 

Nauka rachunków i geometrii powinna być prowadzona w taki spo-
sób, aby młodzież nabyte wiadomości potrafiła wykorzystać w praktyce. 
Szkoła musi iść z życiem i postępem oraz stosować się do wymogów okre-
ślonego czasu i uwarunkowań społecznych. Pewne obliczenia cen, wy-
miarów itp. powinny odpowiadać obecnym realiom i stosunkom spo-
łecznym. Dlatego tematy do zadań należało czerpać z otoczenia dziecka, 
domu rodzicielskiego, zawodu rodziców i sąsiadów, gminy, miasta i kra-
ju, uwzględniając bieżące stosunki społeczne lub wykorzystując określoną 
wiedzę z historii, geografii itp. Co pewien czas uczniowie powinni sami 
układać zadania nie tylko według wzorów liczbowych. Powinny to być 
prace samodzielne, na przykład obliczyć koszt własnego ubrania, wyży-
wienia itp. Podobnie jak przy nauce innych przedmiotów, tak i w odnie-
sieniu do nauki rachunków i geometrii należało stosować metodę induk-
cyjną. Do wszystkich wniosków uczeń powinien dochodzić na podstawie 
własnych spostrzeżeń i doświadczeń. Samodzielność uczniów przy spo-
rządzaniu modeli, rysunków i poznawaniu zasadniczych prawd geome-
trycznych na podstawie własnych spostrzeżeń i pomiarów w klasie lub 
na polu miała być obowiązkowo uwzględniona. Korzyść z nauki geome-
trii będzie tym większa, im model będzie prostszy, bliższy uczniowi, wy-
konany bezpośrednio przez niego samego. Należy pamiętać o tym, że nie 
suma posiadanych przez ucznia wiadomości, lecz zdolność do szybkiego 
i samodzielnego orientowania się jest miarą wartości pracy nauczyciela40. 
Matematyka z geometrią z założenia miały więc przysporzyć społeczeń-
stwu, gospodarce i krajowi obywateli logicznie myślących i rozsądnie po-
dejmujących w teraźniejszości i w przyszłości ważne decyzje. 

Nauka śpiewu zamieszczona w programach jako przedmiot naucza-
nia budziła początkowo pewne opory ze strony nauczycielstwa, które nie 
zawsze było fachowo do tego nauczania przygotowane. Z uwagi na waż-
ny cel tego przedmiotu inspektor zalecał, aby szkoła powszechna bezwa-

39 ANK r., O/T., Ks. wiz. i wykaz książek, Sz. P., Bolesław 1917–1941, rkps 2, s. 29. 
40  Ibidem, s. 2, 3.
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runkowo nauczała poprawnego śpiewania jak największej liczby pieśni 
patriotycznych, żeby przez to obudzić i rozwinąć szlachetne uczucia na-
rodowe. Na teorie śpiewu nie powinno się poświęcać zbyt dużo czasu, 
natomiast należało zwrócić w tym przypadku uwagę tylko na prawidłowy 
oddech, zgodność tonów, a przez ciągłe ćwiczenia kształcić słuch i głos. 
W klasach niższych – na przykład w szkole w Podlipiu – gdzie śpiew nie 
był prawidłowo wyrobiony, należało wprowadzać ćwiczenia rytmiczne 
i głosowe41. 

Przedmiot roboty, zarówno kobiece, jak dla chłopców, miał od naj-
młodszych lat przygotować młodzież do codziennego życia. Mimo obo-
wiązującego programu w jego ramach inspektor dopuszczał propozycje 
tematów zgodnych z zainteresowaniami uczniów. Dziewczęta powinny 
głównie ćwiczyć się w kroju, szyciu, hafcie, dzierganiu, szydełkowaniu, 
szyciu fartuchów, wykonywaniu ozdób choinkowych, dekoracji na uro-
czystości państwowe i szkolne oraz sporządzaniu prostych jadłospisów 
i ich tanich kosztorysów. Chłopcy natomiast wykonywali budki i karm-
niki dla ptaków oraz proste narzędzia i przedmioty do robót i potrzebne 
pomoce naukowe. Mimo że na przykład w szkole im. W. Jagiełły w Pilźnie 
jak i wielu innych brakowało warsztatu i narzędzi, to jednak, jak zauwa-
żył inspektor, nauczycielka prowadziła roboty ręczne w drewnie z bardzo 
dobrym skutkiem. W zakresie rysunku proponował wychodzić od rzeczy 
prostych do trudniejszych. Uwzględniać należało przede wszystkim rze-
czy i przedmioty otaczające dzieci (przedmioty domowe, szkolne, otocze-
nie przyrodnicze)42.

W ćwiczeniach gimnastycznych zwracał głównie uwagę na urozma-
icenie ćwiczeń śródlekcyjnych jako relaksacyjnych w czasie zajęć szkol-
nych. Reszta programu dostosowywana była do możliwości danej szkoły, 
posiadania boiska, łąki czy dostępu do rzeki43. 

41  Ibidem, s. 9; ANKr., O/T., Ks. pr. konf., Podlipie 1911–1930, rkps 1, s. 80.
42 ANK r., O/T., Ks. wiz. i wykaz książek, Sz. P., Bolesław 1917–1941, rkps 2, s. 10, 

11, 12. Na podobne kwestie w zakresie robót kobiecych zwracano uwagę w szkole w Na-
wojowej Górze i w Podlipiu. ANKr, O/III., Kr. Sz., Nawojowa Góra 1916–1949, rkps 104, 
bs.; ANKr., O/T., Ks. pr. konf., Podlipie 1911–1930, rkps 1, s. 93. 

43 ANK r., O/T., Kr. Sz. ks. wiz. 1914–1954, Sz. P. im. W. Jagiełły, Pilzno, Prot. z wizyt. 
inspek. szkol. Franciszka Zbyszyckiego, rkps 6, s.10.
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4 czerwca 1924 roku szkołę im. W. Jagiełły w Pilźnie wizytowali: ku-
rator Jan Owiński i wizytator Franciszek Kulański. Uczniowie przyjęli 
przedstawicieli władz szkolnych śpiewem piosenek szkolnych i pieśni pa-
triotycznych. Goście odwiedzili każdą klasę, przyglądając się sposobom 
prowadzenia lekcji. Celem wizytacji było sprawdzenie stopnia realizacji 
nowych programów oraz form eksponowania na zajęciach treści o warto-
ściach narodowych i patriotycznych44. 

Od początku odradzającej się szkoły i państwa polskiego położono 
nacisk na odbudowę tożsamości narodowej i postaw patriotycznych spy-
chanych na margines (Galicja) lub całkowicie eliminowanych przez po-
zostałych dwóch zaborców (germanizacja i rusyfikacja). Dlatego z dużym 
pietyzmem wiele środowisk opowiadało się za tymi najważniejszymi war-
tościami i w każdej propozycji programowej i podręcznikowej starano 
się je uwzględniać. Potwierdzają ten fakt nie tylko wydane i obowiązu-
jące programy i treści podręczników, lecz również wszelkie hospitacje, 
wizytacje szkół, uroczystości państwowe i szkolne, wycieczki przedmio-
towe i krajoznawcze oraz różne inne formy zajęć pozalekcyjnych. Warto-
ści te w jakimś stopniu znajdowały swe miejsce w każdym przedmiocie 
nauczania. W wielu szkołach kładziono nacisk na korelację międzyprzed-
miotową i wykorzystanie wieloaspektowej wiedzy w przyszłym doro-
słym życiu i pracy. Potwierdza to między innymi zapis w jednej z kronik 
szkolnych. Historia i geografia są prowadzone racjonalnie. Przy obu tych 
przedmiotach należy nacisk położyć na poznawanie historii własnego kraju 
i wiadomości łączące się z niemi45. W największym stopniu występowa-
ły te wartości w takich przedmiotach nauczania, jak: język polski, histo-
ria i geografia. Dużą wagę przykładano do sporządzania przez nauczycie-
li i uczniów środków poglądowych, zakładania ogrodów i minimuzeów 
przedmiotowych oraz wykorzystania ich na zajęciach lekcyjnych w celu 
lepszego i szybszego zrozumienia omawianego materiału i zastosowania 
go w praktyce. Wykorzystywano zatem trendy światowe, tzw. nowej peda-
gogiki, w tym przypadku teorię szkoły pracy i samodzielnego dochodze-
nia do wiedzy przez ucznia, autorstwa amerykańskiego filozofa i pedago-
ga, Johna Deweya.

44 ANK r., O/T., Kr. Sz. ks. wiz. 1914–1954, Sz. P. im. W. Jagiełły, Pilzno, rkps 6, s. 67.
45 ANK r., O/T., Ks. wiz. i wykaz książek, Sz. P., Bolesław 1917–1941, rkps 2, s. 34.
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Zmiana zasad i systemu wychowania i nauczania zaczęła się z wol-
na po przewrocie majowym 1926 roku, a w szczególności po reformie 
jędrzejowiczowskiej w roku 1932. Ze względu na rosnący kult czy autory-
tet J. Piłsudskiego zmiany w nowej szkole miały być zgodne z jego wizją 
i zaleceniami. Cele wychowawcze, które sobie nakreślił, wyraził na zjeź-
dzie nauczycielskim jeszcze przed przewrotem majowym w słowach: Od-
rodzić dusze ludzkie, zmienić człowieka, zrobić go lepszym, wyższym, po-
tężniejszym i silniejszym46. Trzy lata później jeszcze głębiej wyraził swoje 
idee, mówiąc: Całe życie walczyłem o znaczenie tego, co zowią impondera-
bilia, jak: honor, cnota, męstwo i w ogóle siły wewnętrzne człowieka47.

Marek Sikorski zwrócił uwagę, że Marszałek jak nikt inny potrafił się-
gnąć w głąb duszy Polaków i przekonać ich do własnych wizji i idei pań-
stwa polskiego48. Wyrażał to następująco w wielu swych tekstach: Wiązało 
mnie z narodem to wszystko, co cieszy, co boli, co we mnie myśli i wszystko, 
co czuje49. W wyniku tak przygotowywanego gruntu społecznego i naro-
dowego jego postać znajdzie miejsce w podręcznikach i programach jako 
wódz, bohater i wskrzesiciel Polski.

Formułowaniem nowych programu zajmował się w swych wystąpie-
niach minister S. Czerwiński. Przemawiając 28 grudnia 1929 roku w Wil-
nie, nakładał na szkołę i pedagogów obowiązek zorientowania wychowan-
ka w zjawiskach życia społecznego i politycznego jego kraju i wszczepienie 
w jego umysł pojęć, a w jego serce uczuć takich, które go uzdolnią i uzbroją 
na ofiarny i święty trud dla własnego państwa50.

Główną osią programową dla wszystkich szczebli szkoły ogólnokształ-
cącej, począwszy od powszechnej, miała być Polska i jej kultura w kon-
tekście państwa polskiego, czyli kultura duchowa i materialna. Ówcze-
sny program został oparty na rozumieniu kultury jako struktury wartości, 
w której wartości duchowe są nadrzędne nad materialnymi i psychiczny-

46  J. Michałowska, Oblicze nowych programów, Warszawa 1935, s. 28. 
47  Ibidem.
48  M. Sikorski, Myśl wychowawczo-szkoleniowa Marszałka Józefa Piłsudskiego w la-

tach 1918–1935, Toruń 2005, s. 134. 
49  J. Piłsudski, Przemówienia, wywiady, artykuły 1926–1929, Warszawa 1930, s. 76.
50 S . Drzewiecki, Wychowanie obywatelsko-państwowe w nowych programach, War-

szawa 1935, s. 9, 10.



Rozdział VII310

mi. Będąc zgodny z zasadami pedagogiki kultury jako nowego trendu wy-
chowawczego, stawał się ważnym elementem treściowym dla realizowa-
nego wychowania państwowo-obywatelskiego51.

Analiza nowych programów i treści w nich i podręcznikach zamiesz-
czonych będzie przebiegała pod kątem stopnia eksponowania i reali-
zacji kwestii narodowych i patriotycznych w wychowawczym modelu 
państwowo-obywatelskim czy też po śmierci J. Piłsudskiego występują-
cym pod zmienioną nazwą: obywatelsko-państwowym (narodowym).

Chociaż część obozu sanacyjnego była ateistami, to jednak chcieli oni 
wykorzystać duchowieństwo i religię do osiągnięcia własnych celów po-
litycznych. Mimo że się to do końca nie powiodło, to jednak religii przy-
znano ważne miejsce w procesie dydaktyczno-wychowawczych polskiej 
szkoły, szczególnie powszechnej. Religia miała wskazywać dzieciom pra-
widłową drogę do samodoskonalenia, do rozwoju dobra w sobie52, utrwa-
lać miłość do Boga i ludzi. Celem jej było rozwijanie wśród młodzieży 
poczucia obywatelskiego, miłości i szacunku dla państwa oraz pełnienie 
oddanej służby na jego rzecz dla pomnożenia siły i wielkości tegoż. Oma-
wiane obrazy z życia świętych, szczególnie polskich, miały stanowić wy-
tyczne w kontekście kierunku rozwoju uczuć społecznych i obywatelskich 
uczniów. Stanowiły również wzorcowy przykład w kreowaniu wśród mło-
dzieży postaw koleżeństwa, solidarności, ofiarności, oszczędności, niesie-
nia pomocy w czynieniu dobra, podporządkowaniu się prawu nie tylko 
Bożemu, ale i państwowemu53.

Język polski, zachowując swą szczególną pozycję wśród innych przed-
miotów, miał w pierwszej kolejności przybliżać uczniom kulturę naro-
dową, pobudzać poczucie solidarności, kształtować uczuciowość i wolę 
obywatelsko-państwową54.

51  Ibidem, s. 11; W. Garbowska, Szkolnictwo powszechne…, s. 100; M. Lipowska, 
Koncepcje wychowania…, s. 36.

52  J. Michałowska, Oblicze nowych…, s. 51; eadem, Zagadnienia wychowawcze w no-
wych programach, Warszawa 1934, s. 51. 

53  Ibidem, s. 52.
54 S . Drzewiecki, Wychowanie obywatelsko-państwowe…, s. 15; B. Nawroczyński, 

Program szkolny, Warszawa 1938, s. 51.



Wartości patriotyczne i narodowe w procesie dydaktycznym 311

W myśl ministerialnych zaleceń na pierwszym szczeblu nauczania 
(kl. I–IV) skupiano się wokół polskiej kultury, rozszerzając stopniowo ob-
szary poznawcze – od najbliższego środowiska ucznia, przez miejscowość 
szkoły, najbliższą okolicę, region, do państwa polskiego. Punktem wyj-
ścia dla tego nauczania miała być najbliższa okolica, jej zabytki i wybitne 
postaci55. 

Na drugim szczeblu, w kl. V–VI, życie ówczesnej Polski pokazywa-
ne było poprzez nauczanie obrazowe. W tym cyklu nauczania język pol-
ski, wychodząc od własnej ojczyzny i dalej idąc poprzez Europę do świa-
ta, przedstawiał człowieka z jego postawą wobec życia i stosunkiem 
do świata56. 

Trzeci szczebel programowy przygotowywał młodzież do obywa-
telsko-społecznego i gospodarczego życia we własnym środowisku. 
Uczniowie kończący szkołę zapoznawali się z instytucjami społeczny-
mi i państwowymi swojego regionu, życiem gospodarczym, jego dzia-
łami i ośrodkami, specyfiką pracy zawodowej oraz powinnościami oby-
watelskimi na rzecz własnego środowiska i państwa. Realizując założony 
w programach regionalizm, starano się nauczyć dzieci umiejętności roz-
poznawania i doceniania osobliwych wartości kulturalnych, najbardziej 
specyficznych dla swojego i innych regionów57. 

55  Program nauki w publicznych szkołach powszechnych pierwszego stopnia, Lwów 
1935, s. 252; Program nauki w Publicznych Szkołach Powszechnych Pierwszego Stopnia 
z polskim językiem nauczania, Ministerstwo Wyznań i Oświecenia Publicznego, Lwów 
1936; S. Drzewiecki, Wychowanie obywatelsko-państwowe…, s. 15; W. Garbowska, Szkol-
nictwo powszechne…, s. 102; M. Lipowska, Koncepcje wychowania…, s. 37; J. Michałow-
ska, Oblicze nowych…, s. 54, 55. 

56  Program nauki w publicznych szkołach powszechnych drugiego stopnia, Lwów 
1936, s. 314; Program nauki w Publicznych Szkołach Powszechnych Drugiego Stopnia 
z polskim językiem nauczania, Ministerstwo Wyznań i Oświecenia Publicznego, Lwów 
1936; S. Drzewiecki, Wychowanie obywatelsko-państwowe…, s. 15; M. Lipowska, Kon-
cepcje wychowania…, s. 37.

57  Program nauki w publicznych szkołach powszechnych trzeciego stopnia, Lwów 
1936, s. 179; Program nauki w Publicznych Szkołach Powszechnych Trzeciego Stopnia 
z polskim językiem nauczania (tymczasowy), Ministerstwo Wyznań i Oświecenia Publicz-
nego, Lwów 1936; S. Drzewiecki, Wychowanie obywatelsko-państwowe…, s. 15; W. Gar-
bowska, Szkolnictwo powszechne…, s. 102; M. Lipowska, Koncepcje wychowania…, s. 37.
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Program języka polskiego wiódł ucznia szkoły powszechnej od śro-
dowiska (pierwszy szczebel) do Polski i świata (drugi szczebel), aby znów 
mógł wrócić do środowiska, ale już w roli przyszłego obywatela. W pro-
gramie szkoły powszechnej mocno rozwinięto problematykę środowiska 
i regionu, kwestie gospodarcze i praktyczne. Położono więc wyraźny na-
cisk na aspekty praktyczne codziennego życia58. 

Zakładając, że znaczna większość młodzieży po ukończeniu szkoły 
powszechnej zostanie w środowisku urodzenia, uznano, że należy ją za-
tem uczyć i wychowywać na miarę potrzeb ich własnego środowiska lo-
kalnego. Wobec tego najważniejszą sprawą było, aby uczeń nauczył się 
oceniać jego życie i sprawy, jeżeli ma jako człowiek dorosły brać w nich 
czynny udział59. 

Poddając analizie ogólne tezy programowe języka polskiego, moż-
na dostrzec poza akcentami wychowania państwowo-obywatelskiego 
również elementy narodowe i patriotyczne w kolejnych klasach szko-
ły powszechnej. W kl. I czytanie, mówienie i pisanie zapoznawało dzie-
ci z godłem państwowym, a przedstawiane portrety – z najważniejszy-
mi osobistościami w państwie: prezydentem I. Mościckim i marszałkiem 
J. Piłsudskim.

Klasa II przynosiła poznanie przez uczniów barw narodowych i hym-
nu państwowego. Czytanki oraz wypracowania związane były z zajęcia-
mi dzieci w domu i szkole we wszystkie dnie tygodnia oraz ważniejszy-
mi wydarzeniami z życia swojej miejscowości. Zabiegi te miały budzić 
u uczniów zamiłowanie do języka ojczystego i szacunek dla własnej gwa-
ry. Dążyły do uświadamiania piękna i wartości mowy warstw wykształco-
nych i budziły szacunek do mowy jako przekazu myśli człowieka. Uczący 
powinni ukazywać uczniom cechy piękna krajobrazu polskiego, pieśni lu-
dowej, ludzkiej pracy ideowej, duchowej i fizycznej. 

58  J. Dancewiczowa, Program języka polskiego w szkole powszechnej, „Polonista” 
1933, z. 5/6, s. 101; eadem, Uwagi do programów poszczególnych przedmiotów. 
Szkoła powszechna. Język polski, „Oświata i Wychowanie” 1933, z. 8–10, s. 593, 
594; W. Garbowska, Szkolnictwo powszechne…, s. 102; M. Lipowska, Koncepcje 
wychowania…, s. 37.

59  J. Dancewiczowa, Uwagi do programów…, s. 594; W. Garbowska, Szkolnictwo po-
wszechne…, s. 102.
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Nauczanie języka polskiego w kl. III ukierunkowane było na miej-
scowe pamiątki historyczne. Zwracano uwagę na sposoby podróżowania 
w najbliższej okolicy, zajęcia ludności wsi i miast, targi i jarmarki oraz 
na organizację urzędów lokalnej władzy samorządowej i państwowej. 
W nauczaniu uwzględniano też ważną rzecz, jaką było bezpieczeństwo 
w okolicy czy regionie, oraz pokazywano rolę i znaczenie policji i wojska, 
ukazując życie codzienne i zajęcia żołnierzy wojska polskiego.

W kl. IV postawiono na wiele akcentów narodowych i patriotycznych. 
Przedstawiano ważne wydarzenia w okolicy, uwzględniając szczególnie 
walki Polaków w latach 1914–1920 i rolę w nich J. Piłsudskiego. Następ-
nie charakteryzowano ważniejsze bieżące wydarzenia z życia w różnych 
regionach Polski i całym kraju. Nie brak było wzorów do naśladowania, 
dlatego w program wpleciono opowiadania i sceny z dziejów Polski zwią-
zane z najwybitniejszymi postaciami i bohaterami.

Nauczanie w kl. V to przeszłość i teraźniejszość oraz ważne akcen-
ty wychowawcze do bieżącego wykorzystania. Prezentowano fragmenty 
z życia wielkich Polaków, obrazy z życia ludu w różnych częściach kraju 
oraz z życia miasta i mieszczaństwa polskiego dawniej i dziś. Następnie 
starano się pokazać stosunki z państwami ościennymi i życie codzienne 
Polaków żyjących tam. Wreszcie przechodzono do współczesnych zagad-
nień, charakterystyki roli i znaczenia polskiej armii, Korpusu Obrony Po-
granicza i LOPP w obronie granic Polski.

Program kl. VI w największym zakresie ukazywał sytuację Polaków 
na terenie różnych państw dawniej i obecnie. W grupie tej byli rodacy za-
liczani zarówno do mniejszości narodowej, jak i do polskiej emigracji za-
granicznej w Europie i na świecie. Przekładało się to także na działalność 
praktyczną młodzieży związaną z przygotowywaniem różnych uroczysto-
ści Polakom walczącym za granicą czy wsparcia finansowego i material-
nego Polonii. Uwzględniano też w treściach nauczania życie i działalność 
znanych postaci.

Program kl. VII nastawiony był w dużym stopniu na przygotowanie 
uczniów do praktycznej strony codziennego życia. Występowały w nim 
przede wszystkim tematy życia gospodarczego i kulturalnego w środowi-
sku i w różnych regionach kraju. Przywoływano też najważniejsze zabyt-
ki sztuki ludowej środowiska i regionu. W klasach starszych, a głównie 
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w kl. VII, kładziono nacisk na opanowanie wielu form wypowiadania się 
mających poważne znaczenie praktyczne dla przyszłych obywateli. Zali-
czały się do nich: korespondencja prowadzona w różnych formach, spo-
rządzanie notatek, protokołów, planów przemówień czy sposoby zabiera-
nia głosów w dyskusji60.

Analiza programu nauczania języka polskiego pokazuje, w jakim stop-
niu materiał nauczania, tematy, teksty czytane nasycane były pierwiastka-
mi emocjonalnymi, aby były podłożem dla przeżyć moralnych dziecka. 
Zmierzały do wzbogacania życia wewnętrznego ucznia, budzenia odczuć 
etycznych, aktywności społecznej, pracowitości oraz kształtowania peł-
ni powinności, zdyscyplinowania, obywatelskiego i ofiarnego stosunku 
do państwa. Szczególne miejsce zarezerwowano w tym przedmiocie pol-
skiemu wysiłkowi zbrojnemu włożonemu w odzyskanie niepodległości 
oraz roli J. Piłsudskiego, jego kultowi i legendzie61. Kontekst wychowania 
obywatelskiego, choć z różnym nasileniem, występował na zajęciach z ję-
zyka polskiego w każdej klasie szkoły powszechnej.

Nowy program, zmieniając hierarchię wartości wychowania, czy-
nił z historii naukę obywatelstwa. Przedmiot ten miał nie tylko wpływać 
na wyrabianie uczuć państwowych, lecz głównie dostarczać wielu kwestii 
poznawczych, wzmacniających to uczucie62.

Program nauczania zdominowany był nauką historii ojczystej. Dzieje 
dawniejsze miały służyć uczniom jedynie do zrozumienia obecnej rze-
czywistości jako efektu pracy minionych pokoleń oraz orientacji w tej rze-
czywistości pod kątem widzenia potrzeb przyszłego obywatela63. Poznawa-
nie dawnych dziejów powinno utrwalać w młodzieży miłość do ojczyzny 
i przywiązanie do Państwa, dumę z przynależności do niego i szacunek 

60  Program nauki w Publicznych Szkołach Powszechnych Pierwszego Stopnia z pol-
skim językiem nauczania, język polski (projekt), Warszawa–Lwów 1935, s. 4, 10, 16, 25, 
30, 31, 63; S. Drzewiecki, Wychowanie obywatelsko-państwowe…, s. 16; W. Garbowska, 
Szkolnictwo powszechne…, s. 104; J. Michałowska, Oblicze nowych…, s. 54, 55, 56, 57; 
K. Trzebiatowski, Szkolnictwo powszechne…, s. 295.

61  W. Garbowska, Szkolnictwo powszechne…, s. 104. 
62 S . Drzewiecki, Wychowanie obywatelsko-państwowe…, s. 17; J. Michałowska, 

Oblicze nowych…, s. 58; eadem, Zagadnienia wychowawcze…, s. 58.
63 S . Drzewiecki, Wychowanie obywatelsko-państwowe…, s. 18; J. Michałowska, 

Oblicze nowych…, s. 58; eadem, Zagadnienia wychowawcze…, s. 58.
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dla jego tradycji oraz dać elementarne przygotowanie do pełnienia w przy-
szłości obowiązków obywatelskich. Zaznajomienie z postaciami bohate-
rów dziejowych winno rozwinąć w młodzieży kult wielkości i bohaterstwa, 
umocnić wiarę w ideały i nauczyć żyć dla nich i walczyć o nie64. Te szczytne 
cele nauczania, narzucone niejako wymogiem czasu, musiały być od zaraz 
realizowane. Właściwie dobierane przykłady historyczne miały kształto-
wać i utrwalać poczucie jedności regionu ucznia z państwem. Było to jed-
no z ważniejszych założeń programowych, że każda miejscowość jest hi-
storyczna i o każdej uczniowie mogą czegoś się dowiedzieć65. Niezmiernie 
ważny był sam fakt, że w kontekście tego uczono dzieci doceniać war-
tość każdego, nawet najbiedniejszego środowiska oraz szacunku dla lu-
dzi z różnych regionów, bez względu na stan majątkowy i pochodzenie 
społeczne.

Nowością programową było uwzględnienie w nauczaniu dziejów i kul-
tury mniejszości narodowych zamieszkujących Polskę. Chodziło o to, aby 
rozbudzić w młodzieży polskiej poszanowanie dla tych kultur oraz gotowość 
do obywatelskiego współżycia z mniejszościami w ramach życia państwo-
wego66. Z kolei młodzież wywodzącą się spośród mniejszości narodowych 
chciano wychować w oparciu o dzieje i kulturę polską w celu wzbudzenia 
i utrwalenia dla niej szacunku. Ukierunkowane to było na wzmocnienie 
u tej młodzieży poczucia przynależności państwowej i odpowiedzialności 
obywatelskiej względem państwa67.

Program nauczania historii na trzecim stopniu szkoły powszech-
nej obejmował trzy ogniwa. Pierwszym zajmowano się na lekcjach języ-
ka polskiego i częściowo w czasie zajęć ze śpiewu i geografii. Stanowiło 

64  Program nauki w publicznych szkołach powszechnych trzeciego stopnia z polskim 
językiem nauczania, Lwów 1934, s. 284. Zob. Program nauki w publicznych szkołach po-
wszechnych drugiego stopnia z polskim językiem nauczania, Lwów 1936, s. 323; Program 
nauki w publicznych szkołach powszechnych pierwszego stopnia z polskim językiem na-
uczania, Lwów 1936, s. 266; S. Drzewiecki, Wychowanie obywatelsko-państwowe…, s. 18; 
J. Michałowska, Oblicze nowych…, s. 61; eadem, Zagadnienia wychowawcze…, s. 61. 

65  J. Michałowska, Oblicze nowych…, s. 60; eadem, Zagadnienia wychowawcze…, s. 60. 
66 S . Drzewiecki, Wychowanie obywatelsko-państwowe…, s. 18; W. Garbowska, 

Szkolnictwo powszechne…, s. 105; J. Michałowska, Oblicze nowych…, s. 59; eadem, 
Zagadnienia wychowawcze…, s. 59.

67  Ibidem.
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to jakby propedeutyczną podstawę dla późniejszego nauczania historii. 
W pierwszych dwóch klasach systematycznie zapoznawano uczniów z ży-
ciem ówczesnego państwa polskiego i jego głównymi symbolami. Orga-
nizacja w szkołach uroczystości państwowych, lokalnych i szkolnych 
sprzyjała żywemu kontaktowi dzieci z życiem bieżącym i państwowym. 
Podstawę propedeutyczną historii kończyły różne opowiadania o życiu, 
czynach J. Piłsudskiego i odzyskaniu niepodległości. Miał być to sposób 
zaszczepienia w młodym pokoleniu kultu wodzostwa i bohaterstwa68.

Wchodzące w skład drugiego ogniwa kl. V i VI miały już systematyczny 
kurs historii, jednak był to zbiór epizodów zestawionych chronologicznie. 
Zdaniem Natalii Gąsiorowskiej historia wychodziła naprzeciw potrzebom 
państwa69. Najbardziej były eksponowane wielkie chwile w dziejach Polski 
oraz jej dawna wielkomocarstwowość i rola w Europie. Celem tego było bu-
dzenie uczuć obywatelskich i patriotycznych u dzieci i młodzieży. Nie brak 
było i ujemnych stron życia polskiego w przeszłości70, pokazane zostały jed-
nak w taki sposób, żeby budzić w młodzieży wiarę w możność pokonywania 
trudności i przeszkód zarówno zewnętrznych, jak i tkwiących w wadach cha-
rakteru71. Przedstawiane postacie polskich bohaterów służyły jako przykład 
poświęcenia i umiłowania ojczyzny, walki i pracy dla niej.

W porównaniu do programu z 1920 roku, walki narodowowyzwoleńcze 
zostały znacznie szerzej wyeksponowane. Główny nacisk położono na dzia-
łalność J. Piłsudskiego, rolę Legionów Polskich w walkach o niepodległość 
i znaczenie zwycięstwa w wojnie polsko-bolszewickiej 1920 roku72.

68  Program – III stopień (1934), s. 285, 286. Zob. W. Hoszowska, Jak realizować 
nowy program historii?, cz. I, Warszawa 1933, s, 6, 11; H. Pohoska, Uwagi do programów 
poszczególnych przedmiotów, Szkoła powszechna, Historia, „Oświata i Wychowanie” 1933, 
z. 8–10, s. 600; W. Garbowska, Szkolnictwo powszechne…, s. 106; A. Niedojadło, Wycho-
wanie narodowe…, s. 111. 

69 N . Gąsiorowska, Nowe programy nauczania historii [w:] W obronie szkoły demo-
kratycznej, Warszawa 1934, s. 41; W. Garbowska, Szkolnictwo powszechne…, s. 107.

70  Program – III stopień (1934), s. 284; W. Garbowska, Szkolnictwo powszechne…, 
s. 107; H. Pohoska, Uwagi do programów…, s. 601.

71  Program – III stopień (1934), s. 284; W. Garbowska, Szkolnictwo powszechne…, 
s. 108; H. Pohoska, Uwagi do programów…, s. 601.

72  Program – III stopień (1934), s. 211; Program – II stopień (1936), s. 211, 213; 
A. Kulczykowska, Programy nauczania…, s. 215.
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Hanna Pohoska uważała, że w szkole powszechnej wskazane jest, 
aby bardziej oddziaływać na uczucia niż na rozum uczniów. W tym celu 
powinien być wykorzystany kult J. Piłsudskiego. Przez kult bohaterów 
chciano doprowadzić do zrozumienia przez młode pokolenie istoty sa-
nacyjnych ideałów wychowawczych73. Wprowadzenie haseł dotyczących 
Marszałka i obozu legionowo-peowiackiego miało służyć tworzeniu mitu 
o ich czynie zbrojnym74.

Nowe programy wprowadziły w większym zakresie nauczanie o Le-
gionach i innych formacjach z czasów I wojny światowej. Najpierw zapo-
znawano uczniów z takimi tematami, jak na przykład: Związek Strzelec-
ki, Polska Organizacja Wojskowa, 6 sierpnia 1914 (kadrówka), a następnie 
rozbudowywano wiedzę o Marszałku w problematyce: Uwięzienie Piłsud-
skiego w Magdeburgu, Piłsudski naczelnikiem państwa i wodzem naczel-
nym. Wyraźnie również podnoszono rolę i wkład Marszałka i jego obozu 
walkę o ustalenie granic i zwycięstwo nad bolszewikami w wojnie 1920 
roku. W programie nauczania szkoły powszechnej nazwisko J. Piłsud-
skiego znalazło się w dziale Wybitni książęta polscy i wodzowie narodu. 
Starano się go pokazywać wśród najwybitniejszych bohaterów narodo-
wych. Dlatego na przykład z programu usunięto postać Józefa Chłopic-
kiego, zastępując go Ignacym Prądzyńskim, gorącym orędownikiem roz-
prawy zbrojnej z Rosją w okresie powstania listopadowego. Zestawienie 
Marszałka z I. Prądzyńskim miało ułatwić nauczycielowi egzemplifika-
cję geniuszu wojskowego J. Piłsudskiego75. Celem tych poczynań było za-
szczepienie młodemu pokoleniu przekonania, że to obóz legionowy jest 
spadkobiercą najwspanialszych tradycji walki o niepodległość.

W programach i podręcznikach najbardziej został wyróżniony rok 
1918 i wojna z bolszewicka Rosją. Treści zawarte w podręcznikach miały 
podkreślać nastroje poparcia społeczeństwa, jakie towarzyszyły Marszał-
kowi, na przykład: Na domach pojawiły się afisze: Niech żyje Józef Piłsud-
ski, W wojsku siła, Żądamy uwolnienia komendanta Piłsudskiego. O jego 
zaś powrocie do Polski pisano: Tłumy gromadziły się przed domem, w któ-

73  H. Pohoska, Historia w szkole powszechnej, Warszawa 1932, s. 12; K. Trzebiatow-
ski, Szkolnictwo powszechne…, s. 295.

74 A . Kulczykowska, Programy nauczania…, s. 214.
75  Ibidem, s. 215.
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rym Komendant mieszkał, rozchwytywano gazety, czytając szczegóły o jego 
powrocie, czekano godzinami, aby go zobaczyć76. 

Władze państwowe, przywiązując wielką wagę do wychowania patrio-
tycznego młodego pokolenia, w szczególny sposób starały się eksponować 
najważniejsze dla Polski wydarzenia dziejowe. Do takich należało między 
innymi zwycięstwo Polski z Rosją bolszewicką w 1920 roku. Było ono też 
okazją do podkreślenia zasług Marszałka jako wojskowego i wzoru oso-
bowego, postaci godnej naśladowania i czci, a nawet kultu77.

Odzwierciedlają to między innymi podręczniki szkolne. W podręcz-
niku Włodzimierza Jarosza i Tadeusza Pinii oddaje to następująca treść: 
w roku 1920 wojska jej dotarły pod samą Warszawę. Tu jednak Naczelnik 
Państwa Marszałek J. Piłsudski zadał im straszliwą klęskę, po czym Rosja 
zawarła z Polską pokój, w którym nasza Rzeczypospolita otrzymała dzisiej-
sze wschodnie granice78.

Podobnie pisała Władysława Martynowiczówna w jednym z fragmen-
tów podręcznika jej autorstwa: Organizował wojsko polskie i na jego czele 

76  J. Schönbrenner, Obrazki z dziejów Polski. Podręcznik do nauki historii dla kla-
sy VI szkół powszechnych II stopnia, Kurs A, Lwów 1938, s. 105. Zob. też podręczniki: 
B. Gerbert, G. Gerbertowa, Z naszych dziejów. Historia dla VI klasy szkół powszechnych 
trzeciego stopnia, Lwów–Warszawa 1939; W. Jarosz, A. Kargol, Opowiadania z dziejów oj-
czystych dla VI klasy Szkół Powszechnych, Lwów 1934; W. Martynowiczówna, Podręcznik 
historii na VI klasę szkół powszechnych trzeciego stopnia, Lwów 1939; J. Schönbrenner, 
Dziś i dawniej na ziemiach polskich. Historia Polski dla VI klasy szkoły powszechnej, War-
szawa 1934; H. Pohoska, M. Wysznacka, Z naszej przeszłości. Podręcznik do nauki historii 
dla VI klasy szkół powszechnych, Warszawa 1934.

77  H. Składanowski, Idea wychowania wojskowego w publicznych szkołach powszech-
nych w Drugiej Rzeczypospolitej [w:] Od armii komputowej do narodowej (XVI–XX w.), red. 
Z. Karpus, W. Rezmer, Toruń 1998, s. 314–316; idem, Postać Józefa Piłsudskiego w pod-
ręcznikach do nauczania historii w szkołach powszechnych II Rzeczypospolitej [w:] Józef 
Piłsudski wobec Europy i wybranych zagadnień wewnętrznych Drugiej Rzeczypospolitej 
(1918–1935). W 70. rocznicę śmierci, Włocławek–Toruń 2007, s. 186. Zob. też: R. Bäcker, 
Problematyka państwa w polskiej myśli socjalistycznej lat 1918–1948, Toruń 1994, s. 80.

78  W. Jarosz, T. Pinii, Opowiadania z przeszłości i teraźniejszości Polski. Podręcznik 
do nauki historii dla IV klasy Szkół Powszechnych 1 stopnia. Kurs A, Lwów 1939, s. 120–
121; H. Składanowski, Postać Józefa Piłsudskiego…, s. 187; idem, Stosunki polsko-sowieckie 
w programach nauczania i podręcznikach historii w szkole powszechnej (podstawowej) 
w Polsce w latach 1932–1956, Toruń 2004, s. 56. 
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odniósł świetne zwycięstwo, odpierając najazd rosyjski w 1920 roku. Jako 
wyraz gorącego uznania dla swego wodza wojsko ofiarowało Naczelnikowi 
państwa, J. Piłsudskiemu, buławę marszałkowską79.

W ówczesnych podręcznikach wyróżnia się jedynie postać Marszałka, 
pomijając innych dowódców i jego błędy w dowodzeniu: Był to właśnie 
jaskrawy przykład wychowania państwowego, gdzie duży nacisk kładziono 
na eksponowanie znaczenia wybitnych jednostek w życiu narodu, którego 
uosobieniem był Marszałek80.

Po śmierci J. Piłsudskiego nastąpiły zmiany w wychowaniu państwo-
wym w kierunku katolicko-narodowym. Miało miejsce powiązanie uro-
czystości państwowych z religijnymi. Przykładem jest relacja z uroczysto-
ści nadania buławy marszałkowskiej E. Rydzowi-Śmigłemu: Skończył się 
przegląd, arcybiskup zaczął odprawiać nabożeństwo. Po nabożeństwie po-
święcił buławę marszałkowską. Przed E. Rydzem-Śmigłem stanęły delegacje 
wojska, na ich czele najstarszy wiekiem generał i najmłodszy szeregowiec81.

W kl. VII nauczanie historii przyjmowało czysto obywatelski charak-
ter. Były to głównie wiadomości o państwie, obowiązkach, prawach oby-
wateli z akcentem na formalną równość obywateli. Pozostawało to w zgo-
dzie z uwagami programu: celem tego kursu jest umiejscowienie młodego 
pokolenia w społeczeństwie, ułatwienie mu zorientowania się w jego obo-
wiązkach i prawach oraz przygotowanie go do wyboru zawodu82.

Od wprowadzenia reformy jędrzejowiczowskiej uczono na historii 
faktycznie wiadomości obywatelskich. Potwierdza to choćby przykład 
wzięty z podręcznika W. Jarosza. Spośród 40 tematów omawiano między 
innymi: Obowiązek wierności, obowiązek ofiary krwi i mienia, posłuszeń-
stwa, obowiązki publiczne; Nasze granice i ich obronność; Korpus Ochro-
ny Pogranicza; Powszechna służba wojskowa (ulgi), pobór wojskowy, na-

79  W. Martynowiczówna, Obrazy z przeszłości i teraźniejszości. podręcznik do nauki 
historii dla IV klasy Szkół Powszechnych 1 Stopnia. Kurs B, Lwów 1937; Zob. też: H. Skła-
danowski, Postać Józefa Piłsudskiego…, s. 187.

80  H. Składanowski, Postać Józefa Piłsudskiego…, s. 190.
81  Ibidem, s. 193; W. Martynowiczówna, Obrazy z przeszłości i teraźniejszości. pod-

ręcznik do nauki historii dla IV klasy szkół powszechnych 1 stopnia. Kurs C, Lwów 1938, 
s. 127–128.

82  Program nauki w publicznych szkołach powszechnych trzeciego stopnia, Lwów 
1934, s. 286–287. Zob. też: W. Garbowska, Szkolnictwo powszechne…, s. 110.
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sza armia, rodzaje broni, Przysposobienie wojskowe – organizacje lokalne 
i powiatowe, Obrona przeciwlotnicza i przeciwgazowa, Liga Obrony Po-
wietrznej i Przeciwgazowej (L.O.P.P.); Stan wyjątkowy i stan wojenny83. 
W ostatniej klasie ze względu na kończący się obowiązek nauki w szkole 
powszechnej szczególny nacisk położono na kwestie patriotyczne, naro-
dowe i obywatelskie, aby młodzież zapamiętała to, co najważniejsze dla 
jej ojczyzny

Zasadniczym celem nauki o państwie polskim w kl. VII było przy-
gotowanie uczniów do życia w społeczeństwie. Młodzież na podstawie 
własnych obserwacji poznawała władze państwowe i samorządowe, or-
ganizacje lokalne obrony kraju, urzędy podatkowe, ubezpieczeniowe, 
oszczędnościowe, pracę szkolną i oświatową w państwie polskim84. 

W programach pojawiło się nowe zagadnienie związane z regiona-
lizmem. Służyło ono zapoznaniu dziecka ze swoim środowiskiem, zro-
zumieniu ówczesnej kultury polskiej, w tym kultury ludowej własne-
go środowiska, chociaż tylko pod kątem stanowiska terytorialnego 
i etnograficznego85. 

W programach położono też nacisk na rozszerzanie na terenach mie-
szanych tych tematów, które pokazywały wspólną przeszłość państwa 
polskiego i określonej mniejszości narodowej. Temu celowi na terenach 
o ludności mieszanej winna przyświecać naczelna zasada rozwoju pań-
stwowości polskiej oraz zasada tolerancji i zgodnego współżycia narodowo-
ści w obrębie państwa polskiego86.

83  W. Jarosz, Historia. Podręcznik dla VII klasy Szkół Powszechnych, Lwów 1935, za: 
H. Składanowski, Stosunki polsko-sowieckie…, s. 63–64.

84 N . Gąsiorowska, Nowe programy…, s. 43; W. Garbowska, Szkolnictwo powszech-
ne…, s. 110.

85 N . Gąsiorowska, Nowe programy…, s. 43; W. Garbowska, Szkolnictwo powszech-
ne…, s. 110.

86  Program – III stopień (1934), s. 285; Program nauki w publicznych szkołach po-
wszechnych drugiego stopnia, Lwów 1936, s. 324; Program nauki w publicznych szkołach 
powszechnych pierwszego stopnia, Lwów 1935, s. 267; H. Pohoska, Uwagi do progra-
mów…, s. 604; W Garbowska, Szkolnictwo powszechne…, s. 110, 111. Program nauki 
w publicznych szkołach powszechnych pierwszego stopnia z polskim językiem nauczania. 
Historia (projekt), Warszawa–Lwów 1935, s. 8; A. Niedojadło, Wychowanie narodowe…, 
s. 117.
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Kolejne ważne miejsce w kształceniu i wychowaniu obywatelskim 
uczniów przypadało geografii. Przedmiot ten miał dostarczać wiedzy 
ważnej życiowo, mającej praktyczne znaczenie. Do jednego z najważniej-
szych celów należało, aby ucząc o warunkach współczesnego życia Polski, 
ukazując jej piękno i bogactwo ziemi, życie jej mieszkańców, (…) zaszcze-
piała w młodą duszę dziecka umiłowanie ojczyzny, rozbudzała uczucia 
obywatelskie, gotowość czynnej służby dla państwa, uczyła rozumieć zbio-
rowy wysiłek zespołu87. W największym stopniu patriotyzm i kwestie na-
rodowe eksponowane były w kl. IV i VI. W kl. IV geografia, występując 
już jako odrębny przedmiot, rozszerza w świadomości ucznia drobny świat 
jego ojcowizny do rozmiarów wielkiej Ojczyzny, wzbogaca jego wiedzę po-
znaniem nowych krajobrazów Polski88.

Stanisław Drzewiecki pisał w swej pracy, że nauka w kl. V i VI o pań-
stwach Europy i świata jest bardzo korzystna dla uczniów, bo dziecko 
w dalszym ciągu nie będzie odwracało oczu od ziemi ojczystej, przeciwnie 
wyraźniej zobaczy braki i niedociągnięcia polskiej rzeczywistości oraz jej 
strony dodatnie i powodzenie na terenie europejskim przy pomocy ciągłych 
porównań i zestawień89.

Bardzo ważne też było, aby uczniowie poznali Polaków: wielkich po-
dróżników, uczonych, geografów, którzy rozsławili imię swoje i Polski, ta-
kich jak: Ignacy Domeyko, Bronisław Grąbczewski, Mikołaj Kopernik, 
Paweł Edmund Strzelecki i inni90. 

87  Program – III stopień (1934), s. 299–301; Program – II stopień (1936), s. 344–
346. Zob. też: S. Drzewiecki, Wychowanie obywatelsko-państwowe…, s. 25.

88  Program – III stopień (1934), s. 59; Program – II stopień (1936), s. 84–89; Pro-
gram nauki w publicznych szkołach powszechnych pierwszego stopnia z polskim językiem 
nauczania. Geografia i nauka o przyrodzie (projekt), Warszawa–Lwów 1935, s. 10, 12, 
16. Zob. też: S. Drzewiecki, Wychowanie obywatelsko-państwowe…, s. 15, 25; J. Micha-
łowska, Zagadnienia wychowawcze…, s. 62; W. Garbowska, Szkolnictwo powszechne…, 
s. 115–116. 

89  Program – III stopień (1934), s. 170–172; Program nauki w publicznych szko-
łach powszechnych pierwszego stopnia z polskim językiem nauczania. Geografia i nauka 
o przyrodzie (projekt), Warszawa–Lwów 1935, s. 16–17. Zob. S. Drzewiecki, Wychowanie 
obywatelsko-państwowe…, s. 25; W. Garbowska, Szkolnictwo powszechne…, s. 116.

90 S . Drzewiecki, Wychowanie obywatelsko-państwowe…, s. 25–26; J. Michałowska, 
Oblicze nowych…, s. 64; J. Michałowska, Zagadnienia wychowawcze…, s. 64.
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W kl. VII program wracał ponownie do problematyki ziemi ojczy-
stej, obejmując głównie dwa działy: Ziemia i człowiek w Polsce oraz Ży-
cie gospodarcze Polski ze szczególnym uwzględnieniem najbliższej okolicy91. 
S. Drzewiecki z kolei zauważa, że w kl. VII opracowanie życia i rozwo-
ju gospodarczego środowiska i Polski na tle zdobytej znajomości całej kuli 
ziemskiej zmierza nie tylko do zamknięcia w pewną całość nauki, ale rów-
nież do wyrobienia odpowiedniej postawy obywatelskiej92. Najważniejszym 
celem tych poczynań programowych było wskazanie: uczeń ma zdobyć 
najważniejsze życiowo wiadomości geograficzne o okolicy, Polsce, Europie 
i świecie93.

Nauka przyrody miała rozbudzać u uczniów wiele doznań wpływa-
jących pozytywnie na ukształtowanie założonych postaw obywatelsko- 
-państwowych. W pierwszej kolejności należało wyjaśnić młodzieży 
zależność człowieka od praw przyrody i tym samym ograniczone moż-
liwości jego działania. Autorzy programu zakładali, że nabycie takiej 
świadomości pozwoli absolwentom szkoły powszechnej odnaleźć swo-
je miejsce w życiu państwowym. Umożliwi im również zrozumienie 
konieczności ograniczenia swoich praw na rzecz zespołu. Wprowadzi 
i ugruntuje ważną cechę karności mającą miejsce w wysoko zorganizowa-
nych społecznościach ówczesnej cywilizacji. Ponadto pozwoli młodemu 
pokoleniu zrozumieć stałość i niezmienność praw przyrodniczych, co bę-
dzie wpływać na kształtowanie w nich pozytywnego stosunku do praw, 
przepisów i nakazów życia społeczno-politycznego94.

Zwracano uwagę na piękno przyrody ojczystej i poszanowanie dla 
niej, ponieważ w jej otoczeniu szlachetnieje dusza dziecka, a w jego umyśle 
i sercu zjawia się zrozumienie potrzeby nie tylko wyciągania korzyści prak-
tycznych ze świata przyrodniczego, ale i sprzyja rozwojowi tego życia95. Wy-

91  Program – III stopień (1934), s. 215–217. Zob. Garbowska, Szkolnictwo powszech-
ne…, s. 118.

92 S . Drzewiecki, Wychowanie obywatelsko-państwowe…, s. 26. Zob. też: W. Gar-
bowska, Szkolnictwo powszechne…, s. 116, 117; J. Michałowska, Oblicze nowych…, s. 65; 
eadem, Zagadnienia wychowawcze…, s. 65.

93  M. Lipowska, Koncepcje wychowania…, s. 38.
94 S . Drzewiecki, Wychowanie obywatelsko-państwowe…, s. 26–27.
95  J. Michałowska, Oblicze nowych…, s. 67; eadem, Zagadnienia wychowawcze…, 

s. 67; S. Machowski, Wychowanie gospodarcze, Warszawa 1933, s. 51. 
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chowanie obywatelsko-państwowe miało realizować takie cele, jak wyro-
bienie czynnej postawy i zaradności w odpowiednich okolicznościach życia 
codziennego96. Miało też pokazać sposoby korzystania z zasobów własne-
go środowiska naturalnego dla rozwoju gospodarczego regionu i państwa.

W kl. V i VI następowało kształtowanie etyki obywatelskiej przez re-
alizację hasła programu: Należy chronić wszystko, co żyje i co życiem swo-
im nie zagraża bytowi człowieka97. Ważną kwestią była znajomość środo-
wiska ucznia rozszerzana na wszystkich poziomach nauczania w oparciu 
o materiał mu najbliższy. W klasach wyższych bogactwo ojczystej przy-
rody pokazywano w oparciu o treści nauczania dla całego kraju98. Nauka 
o przyrodzie nieożywionej powinna przynieść uczniom praktyczne ko-
rzyści na przyszłość99. 

Dla wychowania zdrowego pokolenia z tężyzną fizyczną przez cały 
okres szkoły powszechnej poruszano kwestię osobistej higieny człowie-
ka, pożywienia i pomieszczeń. Wskazując przodującą pozycję na Ziemi, 
zwracano jednocześnie uwagę, że nie predysponuje go ona tylko do bra-
nia, ale i do dawania od siebie środowisku zarówno bliższemu, jak i dal-
szemu100. Najwięcej programowych haseł patriotycznych znalazło się 
w nauczaniu przyrody w kl. VII. Obejmowały one problematykę huma-
nitarną i obronną państwa. Omawiano i starano się kształtować pozytyw-
ny stosunek człowieka zdrowego do człowieka chorego i upośledzonego. 
Te humanitarne treści miały wpływać na korzystny rozwój osobowości 

  96 S . Drzewiecki, Wychowanie obywatelsko-państwowe…, s. 27; S. Machowski, Wy-
chowanie gospodarcze, s. 52.

  97 S . Drzewiecki, Wychowanie obywatelsko-państwowe…, s. 27; J. Michałowska, Ob-
licze nowych…, s. 67; eadem, Zagadnienia wychowawcze…, s. 67; S. Machowski, Wycho-
wanie gospodarcze, s. 52–53.

  98  Program – III stopień (1934), s. 170–172; Program nauki w publicznych szkołach 
powszechnych pierwszego stopnia z polskim językiem nauczania. Geografia i nauka o przy-
rodzie (projekt), Warszawa–Lwów 1935, s. 13; S. Drzewiecki, Wychowanie obywatelsko-
-państwowe…, s. 27.

  99 S . Machowski, Wychowanie gospodarcze, s. 53.
100  Program – III stopień (1934), s. 170–172; Program nauki w publicznych szkołach 

powszechnych pierwszego stopnia z polskim językiem nauczania. Geografia i nauka o przy-
rodzie (projekt), Warszawa–Lwów 1935, s. 15; J. Michłowska, Oblicze nowych…, s. 68; 
eadem, Zagadnienia wychowawcze…, s. 68.
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młodego pokolenia. Kładziono też nacisk na rolę i znaczenie obrony prze-
ciwgazowej dla bezpieczeństwa Polski101. Zdobyta wiedza przyrodnicza 
w szkole powszechnej miała przygotować młodzież do przyszłego zawo-
du rolnika, robotnika i obrońcy państwa.

W nauczaniu arytmetyki z geometrią kładziono nacisk na umiejętność 
wykorzystania działań matematycznych i obliczeń geometrycznych do ce-
lów praktycznych, głównie w życiu gospodarczym. Przedmioty te miały 
rozwijać sferę intelektualną przez wdrażanie uczniów do samodzielnego 
i kreatywnego wysiłku i pracy102. Oba przedmioty miały przynieść w przy-
szłości korzyści dorosłemu obywatelowi umiejącemu rozsądnie gospoda-
rować własnym budżetem domowym, przyczyniać się do poszanowania 
pieniądza i oszczędności oraz własnego rozwoju gospodarczego i pań-
stwa. Nauczanie matematyki i geometrii rozpoczynało się już kl. I, jednak 
najwięcej wiadomości praktycznych potrzebnych w dorosłym życiu mło-
dzież nabywała w kl. IV–VII. W kl. IV uczyła się prowadzenia wkładów 
i wypłat na książeczkach oszczędnościowych. Nabywała też umiejętność 
robienia opłat pocztowych, adresowania listów, kupna, sprzedaży i wysta-
wiania rachunku za towar. Obliczała zadania związane z prędkością, dro-
gą i czasem103. W kl. V uczniowie poznawali tabele statystyczne, rachunki 
za towar, książkę kasową i rachubę czasu. Na lekcjach geometrii nabywali 
umiejętność mierzenia za pomocą menzurki, obliczania obwodu i pola 
prostokąta oraz pola powierzchni i objętości prostopadłościanu104.

101 S . Drzewiecki, Wychowanie obywatelsko-państwowe…, s. 27; M. Lipowska, Kon-
cepcje wychowania…, s. 38; J. Michłowska, Oblicze nowych…, s. 68; eadem, Zagadnienia 
wychowawcze…, s. 68.

102  Program nauki w publicznych szkołach powszechnych pierwszego stopnia z pol-
skim językiem nauczania. Arytmetyka z geometrią (projekt), Warszawa–Lwów 1935, s. 33; 
S. Drzewiecki, Wychowanie obywatelsko-państwowe…, s. 28; S. Machowski, Wychowanie 
gospodarcze, s. 48; J. Michałowska, Oblicze nowych…, s. 70; eadem, Zagadnienia wycho-
wawcze…, s. 70. 

103  Program – III stopień (1934), s. 91–93; Program nauki w publicznych szkołach 
powszechnych pierwszego stopnia z polskim językiem nauczania. Arytmetyka z geometrią 
(projekt), Warszawa–Lwów 1935, s. 17; W. Garbowska, Szkolnictwo powszechne…, s. 120; 
S. Machowski, Wychowanie gospodarcze, s. 49, 50.

104  Program – III stopień (1934), s. 134–137; Program nauki w publicznych szkołach 
powszechnych pierwszego stopnia z polskim językiem nauczania. Arytmetyka z geometrią 
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W kl. VI przykładano dużą wagę do obliczeń ciężaru własnego róż-
nych ciał, przeliczania kursu walut obcych oraz rabatu i skonta w rachun-
kach na towary105. W kl. VII nabywano jeszcze więcej wiedzy praktycznej. 
Uczono młodzież obliczania oprocentowania pieniędzy w czasie, kapitału, 
czasu oprocentowania i stopy procentowej. Cenną rzeczą dla dorosłego 
życia była wiedza o zobowiązaniach dłużników, wekslach PKO i wpłatach 
czekowych. Rozwiązywano też zadania będące przykładami wykorzysta-
nia procentów w problematyce statystycznej i ekonomicznej oraz sporzą-
dzano kalkulacje i kosztorysy106. 

Geometria, wychodząc naprzeciw praktyce życia codziennego, uczy-
ła umiejętności wykonywania prostych planów domów i budynków go-
spodarczych. Rozwiązywano ćwiczenia w zakresie czytania planów grun-
towych, obliczania kubatury domu i odczytywania planów większych, 
wielopoziomowych zabudowań. Obliczano objętości brył pokazanych 
w naturze, w postaci modelu lub na podstawie szkiców technicznych. 
Rozwiązywano zadania dotyczące wagi ludzkiego ciała, mając podane 
jego rozmiary i ciężar właściwy107.

Przedmioty te miały rozwijać wśród uczniów cechy: dokładności, 
cierpliwości, staranności i systematyczności. Nie tolerowano i eliminowa-
no pośpiech i niestaranne wykonywanie wszelkich ćwiczeń i zadań108.

Na lekcjach rysunku uczniowie mieli możliwość spontanicznego 
wyrażania się za pomocą języka plastycznego. Przedmiot ten nie tyl-
ko kształcił kulturę osobistą dziecka, ale rozwijał też jego osobowość109. 
W kl. I i II tematy do rysunku z pamięci i wyobraźni czerpano z życia 

(projekt), Warszawa–Lwów 1935, s. 19, 33; W. Garbowska, Szkolnictwo powszechne…, 
s. 120; S. Machowski, Wychowanie gospodarcze, s. 48, 50.

105  Program – III stopień (1934), s. 180–183; W. Garbowska, Szkolnictwo powszech-
ne…, s. 120.

106  Program – III stopień (1934), s. 224–225; W. Garbowska, Szkolnictwo powszech-
ne…, s. 120; S. Machowski, Wychowanie gospodarcze, s. 49.

107  Program – III stopień (1934), s. 225–226; W. Garbowska, Szkolnictwo powszech-
ne…, s. 120, 121; S. Machowski, Wychowanie gospodarcze, s. 50.

108 S . Machowski, Wychowanie gospodarcze, s. 51; J. Michałowska, Oblicze nowych…, 
s. 73; eadem, Zagadnienia wychowawcze…, s. 73.

109 S . Machowski, Wychowanie gospodarcze, s. 56; J. Michałowska, Oblicze nowych…, 
s. 74; eadem, Zagadnienia wychowawcze…, s. 74.
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młodzieży i ich najbliższego otoczenia, które zawierało całą gamę po-
zytywnych czynników wychowawczych. Miały przygotować uczniów 
do pracy twórczej i realnej110. W kl. III i IV obowiązywał rysunek z poka-
zu, będący przejściem od rysunku z pamięci do rysunku z natury. Wyma-
gał on od młodzieży większej wprawy w obserwacji i dokładności w jego 
wykonaniu. W kl. V–VII dochodził jeszcze rysunek z natury będący syn-
tezą kształtu danego przedmiotu111 oraz rysunek ilustracyjny i na podsta-
wie opisu.

Przygotowanie oprawy plastycznej różnych uroczystości szkolnych, 
obchodów, spektakli teatralnych, gazetki szkolnej wnosiło wiele ducho-
wych treści do wychowania estetycznego. Estetyczny wygląd musiało po-
siadać wyposażenie i wystrój sal lekcyjnych, korytarzy, pracowni i skle-
piku szkolnego. Zachęcało to uczniów do utrzymania ładu i porządku 
w ich mieszkaniach, obejściach, wpływając w dużym stopniu na estetykę 
środowiska112.

W wyborze tematów rysunków z pamięci, pokazu, natury i opisu mu-
siały być uwzględniane aktualne potrzeby życia gospodarczego113.

W programie przywiązywano dużą wagę do polskiej kultury plastycz-
nej, łącznie z kulturą regionu. Potwierdza to między innymi jedno z ha-
seł programowych: Pracując nad podniesieniem kultury estetycznej śro-
dowiska dziecka, budząc w dziecku kult dla piękna polskiego krajobrazu, 
rozwijając jego zdolności i twórczość – program nauki rysunków w szkole 
powszechnej przyczyni się w ten sposób do wychowania pełnego człowieka 
i twórczego obywatela Polski114. 

110  Program nauki w publicznych szkołach powszechnych pierwszego stopnia z polskim 
językiem nauczania. Rysunek (projekt), Warszawa–Lwów 1935, s. 3, 4; J. Michałowska, 
Oblicze nowych…, s. 74; eadem, Zagadnienia wychowawcze…, s. 74.

111  Program nauki w publicznych szkołach powszechnych pierwszego stopnia z polskim 
językiem nauczania. Rysunek (projekt), Warszawa–Lwów 1935, s. 9, 10, 15; J. Michałow-
ska, Oblicze nowych…, s. 75; eadem, Zagadnienia wychowawcze…, s. 75.

112  J. Michałowska, Zagadnienia wychowawcze…, s. 76.
113 S . Drzewiecki, Wychowanie obywatelsko-państwowe…, s. 29; S. Machowski, Wy-

chowanie gospodarcze, s. 56.
114  J. Michałowska, Oblicze nowych…, s. 77; eadem, Zagadnienia wychowawcze…, 

s. 77; S. Drzewiecki, Wychowanie obywatelsko-państwowe…, s. 29.
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Nauczanie rysunku realizowało wiele celów wychowawczych. Obok 
kultury estetycznej kształtowało również kulturę moralną i umysłową. Po-
winno pogłębiać poznawanie otoczenia przez dziecko, rozwijać jego pamięć 
wzrokową, oraz kształcić jego wyobraźnię plastyczną, tak aby była zdolna 
do tworzenia nowych połączeń i całości. Program polecał otaczać opieką 
dzieci szczególnie uzdolnione i skierować je po ukończeniu szkoły powszech-
nej do odpowiednich szkół zawodowych115. 

Wprowadzono nowy ważny przedmiot – zajęcia praktyczne, który 
zastąpił dawne roboty ręczne. Zmierzał on do kształtowaniu u uczniów 
sprawności życiowej, zmysłu społecznego i kultury pracy116. Poświadczały 
to następujące cele programowe: Usprawnienie techniczno-utylitarne już 
samo przez się posiada doniosłe znaczenie dla celów wychowania obywa-
telskiego, zbliżając młodzież do wytwórczości rzemieślniczej i rolniczej oraz 
do techniki współczesnej, za pomocą bezpośredniego zżycia się z materia-
łem i narzędziem. Przy wykonywaniu różnych robót w czasie zajęć prak-
tycznych wystąpią sytuacje, wymagające organizowania pracy zespołowej, 
co winno się przyczynić do wyrobienia poczucia zbiorowej odpowiedzialno-
ści i karności, bez zatraty indywidualnej inicjatywy117. 

Przedmiot ten realizował w zasadzie cele społeczno-ekonomiczne 
państwa, stanowiąc jakby syntezę wychowania gospodarczego w szko-
le powszechnej. Obejmował również takie ważne życiowo i gospodarczo 
działy, jak: zajęcia z zakresu kultury życia codziennego, rękodzielnicze, 
ogrodnicze, hodowlane i z dziedziny gospodarstwa domowego118. 

Podnosząc kulturę materialną i duchową społeczeństwa, wprowadza-
no edukację młodzieży w zakresie kultury życia codziennego i higieny 
osobistej. Edukacja ta nie miała na celu, jak pisze J. Michałowska, wycho-
wywanie czystych lalek. Dzieci zaangażowane w różną działalność ręko-
dzielniczą, ogrodową czy hodowlaną zmuszone były do prac brudzących 

115  J. Michałowska, Oblicze nowych…, s. 75, 78; eadem, Zagadnienia wychowaw-
cze…, s. 75, 78.

116 S . Drzewiecki, Wychowanie obywatelsko-państwowe…, s. 29.
117  Ibidem; Program nauki w publicznych szkołach powszechnych pierwszego 

stopnia z polskim językiem nauczania. Zajęcia praktyczne (projekt), Warszawa–Lwów 
1935, s. 27.

118 S . Machowski, Wychowanie gospodarcze, s. 58.
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i niezbyt przyjemnych. Musiały się jednak nauczyć, że po ich ukończeniu 
brud należy usunąć. 

Dużą wagę przywiązywano do emocjonalnego stosunku do pracy fi-
zycznej i ideowej, szczególnie w czasie prac rękodzielniczych i ogrodo-
wych, zmierzających do rozwijania u uczniów samodzielności, zmysłu 
konstrukcyjnego i organizacyjnego. Taka działalność miała powodować 
u młodzieży wzrost poczucia własnej wartości oraz odpowiedzialności 
za współpracę ze starszym pokoleniem119. 

W kl. V–VII młodzież powinna nabywać sprawności i umiejętności 
w wykonywaniu prostych, ale jednocześnie użytecznych od zaraz prac 
i przedmiotów. Wyrób wytworzony przez uczniów powinien być z miej-
sca wykorzystany w domu lub szkole. Dzięki temu stawali się oni twórca-
mi nowych wartości użytkowych i gospodarczych, jednocześnie wzboga-
cając wytworami swej pracy siebie i swoje środowisko120.

Kiedy natomiast wytworzono nadmiar różnego rodzaju przedmiotów, 
należało zachęcać dzieci do przekazania ich instytucjom opieki społecz-
nej. Zajęcia rękodzielnicze miały zatem jednocześnie wpływać na kształ-
towanie postaw moralnych. Uczenie chęci niesienia pomocy biednym 
i potrzebującym miało rozwijać w młodym pokoleniu godność osobistą, 
poczucie własnej wartości i uczucia altruistyczne. Z kolei działania w ze-
spole miały systematycznie wdrażać młodzież do karności obywatelskiej 
i dobrowolnego posłuszeństwa wyższym nakazom i celom121.

Współpraca uczniów już od początku szkoły powszechnej w zakresie 
podnoszenia poziomu kulturalnego wciągała ich w cały wachlarz spraw 
społecznych i państwowych własnego kraju122. W kl. V–VII dzielono za-
jęcia praktyczne na prace oddzielne dla chłopców i dziewcząt oraz prace 

119  J. Michałowska, Oblicze nowych…, s. 81; J. Michałowska, Zagadnienia wycho-
wawcze…, s. 81.

120  Program nauki w publicznych szkołach powszechnych pierwszego stopnia z polskim 
językiem nauczania. Zajęcia praktyczne (projekt), Warszawa–Lwów 1935, s. 26; J. Micha-
łowska, Oblicze nowych…, s. 81; eadem, Zagadnienia wychowawcze…, s. 81; S. Machow-
ski, Wychowanie gospodarcze, s. 60, 61.

121  J. Michałowska, Oblicze nowych…, s. 83; eadem, Zagadnienia wychowawcze…, 
s. 83.

122  J. Michałowska, Oblicze nowych…, s. 81; eadem, Zagadnienia wychowawcze…, 
s. 81; S. Machowski, Wychowanie gospodarcze, s. 60, 61–62.
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prowadzone wspólnie. Miało to na celu dobrze przygotować praktycznie 
uczniów do funkcjonowania w przyszłym dorosłym życiu123. Taki sposób 
realizacji zajęć praktycznych miał w przyszłości wpłynąć na wzrost po-
ziomu kulturalnego kraju, miast i wsi, jak również przyczyniać się do roz-
woju gospodarki narodowej. Wreszcie zajęcia rękodzielnicze wywierały 
wpływ na kształcenie coraz to doskonalszego typu człowieka, obywatela 
Polski124. 

Zajęcia ogrodnicze i hodowlane jako jeden z elementów wychowania 
państwowo-obywatelskiego sprzyjały praktycznemu wykorzystaniu na-
bytej w szkole wiedzy przyrodniczej i były świadomym ustosunkowaniem 
się młodzieży naszej do pracy na roli i w ogrodzie125. Wykorzystanie przy 
szkole choćby najmniejszego kawałka ziemi miało sprzyjać zrozumieniu 
przez uczniów jej wartości i chronić przed marnotrawstwem. Umiejęt-
ność uprawy roślin ozdobnych służyła podnoszeniu kultury estetycznej 
szkoły i środowiska. Z kolei znajomość uprawy roślin miała się przyczy-
niać do racjonalnego odżywiania ludności. W tej sytuacji wartości wycho-
wawcze były wdrażane przez rozwój uczuć humanitarnych126.

Prace z gospodarstwa prowadzone były jedynie tam, gdzie sprzyjały 
ku temu warunki. Przygotowywały one dziewczęta do pełnienia ważnych 
życiowych ról i miały wywierać wpływ na poprawę kultury gospodarstwa 
domowego, na wsi bowiem stała ona na niskim poziomie127.

Dziewczętom na przyszłość takie prace przynosiły wiele korzyści. 
Uczyły dobrej organizacji pracy dla oszczędności czasu i wysiłku. Właści-
we układanie jadłospisu, najprostszego i najtańszego, lecz urozmaiconego, 
pozwalało wielu rodzinom wiejskim i miejskim na odstąpienie od mono-
tonnego odżywiania. Uczennice przygotowujące pożywienie uczono kal-

123 S . Machowski, Wychowanie gospodarcze, s. 60, 61–62.
124  J. Michałowska, Oblicze nowych…, s. 83; eadem, Zagadnienia wychowawcze…, 

s. 83; S. Machowski, Wychowanie gospodarcze, s. 65.
125  J. Michałowska, Oblicze nowych…, s. 84; eadem, Zagadnienia wychowawcze…, 

s. 84.
126  Ibidem; Program nauki w publicznych szkołach powszechnych pierwszego stopnia 

z polskim językiem nauczania. Zajęcia praktyczne (projekt), Warszawa–Lwów 1935, s. 36; 
S. Machowski, Wychowanie gospodarcze, s. 68–69.

127  J. Michałowska, Oblicze nowych…, s. 84; eadem, Zagadnienia wychowawcze…, 
s. 84; S. Machowski, Wychowanie gospodarcze, s. 65.
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kulacji w celu sporządzania zamiennie innych potraw bez podwyższania 
ich kosztów128. Zajęcia gospodarcze dla dziewcząt poszerzały ich wiedzę, 
umiejętności oraz rozwijały ich uczucia i zaangażowanie społeczne i oby-
watelskie, przyczyniając się znacząco do poprawy życia gospodarczego 
mieszkańców miast i wsi129.

Nauczanie śpiewu zajmowało ważne miejsce w wychowaniu państwowo- 
-obywatelskim. Budziło u młodzieży umiłowanie rodzimej kultury przez 
zapoznawanie się z pieśnią ludową występującą w różnych regionach Pol-
ski oraz polską twórczością muzyczną. Kształciło również instynkt spo-
łeczny w śpiewie chóralnym130. 

Program zakładał rozśpiewanie dzieci oraz uwrażliwienie ich na pięk-
no muzyczne, a także rozbudzenie w nich zamiłowania do muzyki. Nauka 
śpiewu miała wnikać w świat uczuć dziecka, wzbudzać je, pogłębiać i wy-
subtelniać. Dla młodego pokolenia śpiew odgrywał bardzo istotna rolę, 
ponieważ wyrażał jego przeżycia i przyczyniał się do ukształtowania po-
gody ducha i poczucia tężyzny131.

Z kolei śpiew w chórze wpływał na kształtowanie uczuć społecznych. 
We współpracy wszystkich członków chóru, w poczuciu ich karności 
i odpowiedzialności, występowała mocna więź, częstokroć silniej zespala-
jąca grupę uczniowską niż inne oddziaływania wychowawcze i wskazują-
ca młodzieży pozytywne walory wspólnych zamierzeń i wysiłków132. 

Kultura muzyczna poza nauką śpiewu i gry na instrumentach zmie-
rzała do ukształtowania u uczniów umiejętności słuchania śpiewu i mu-
zyki. Radiowe audycje muzyczne dostarczały pięknych przeżyć i pozwa-
lały na wyrażanie ich w formie rytmicznej, zabawowej i inscenizacyjnej. 
Wreszcie dobór konkretnych pieśni i piosenek o treściach religijnych, na-

128  J. Michałowska, Oblicze nowych…, s. 85; eadem, Zagadnienia wychowawcze…, 
s. 85; S. Machowski, Wychowanie gospodarcze, s. 65.

129 A . Niedojadło, Wychowanie narodowe…, s. 128.
130  Program nauki w publicznych szkołach powszechnych pierwszego stopnia z polskim 

językiem nauczania. Śpiew (projekt), Warszawa–Lwów 1935, s. 4; S. Drzewiecki, Wycho-
wanie obywatelsko-państwowe…, s. 30; J. Michałowska, Oblicze nowych…, s. 87; eadem, 
Zagadnienia wychowawcze…, s. 87.

131  Program nauki w publicznych szkołach powszechnych pierwszego stopnia z polskim 
językiem nauczania. Śpiew (projekt), Warszawa–Lwów 1935, s. 4.

132  J. Michałowska, Oblicze nowych…, s. 88–89.
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rodowych i ludowych w celu uświetnienia obchodów i uroczystości reli-
gijnych i szkolnych był skuteczną formą realizacji wspomnianych wcze-
śniej celów133.

Podstawowym celem ćwiczeń fizycznych był rozwój tężyzny fizycz-
nej i kształtowanie pozytywnych postaw moralnych. W szerszym zakre-
sie znalazło to wyraz w celach wychowawczych: Wychowanie współczesne 
w Polsce pragnie zawrzeć w sobie pewne momenty spartańskiej ideologii. 
Chcąc doprowadzić w rezultacie do tego, by wychowanek stał się typem 
człowieka dzielnego, energicznego, o silnej woli – musi obmyśleć odpowied-
nie środki, które by w nim zdołały wyrobić hart – od zarania potęgując 
te niezbędne cechy134. Z założenia program zmierzał do wychowania zdro-
wego fizycznie i moralnie człowieka. Wprowadzał też elementy zabaw 
i ćwiczeń opartych na zainteresowaniach i przeżyciach dziecka. Akcentu-
jąc warunki określonego środowiska, zmierzał do wychowania dzielnego, 
zdrowego obrońcy całości i wielkości Rzeczypospolitej, a jednocześnie wy-
trwałego, umiejętnego i twórczego jej pracownika – obywatela135. 

Ćwiczenia na zajęciach cielesnych, gry i zabawy oraz różne wycieczki 
i obozy pozwalały młodzieży nabyć wiele pożądanych przymiotów. Do ta-
kich cenionych należały między innymi: zachowanie przytomności umy-
słu, panowanie nad sobą, karność, odwaga, siła woli, solidarność, wytrwa-
łość i zaradność136. 

Od początku edukacji w ramach zajęć cielesnych każde dziecko za-
czynało od najprostszych gier i zabaw, aby pod koniec nauki w szkole po-
wszechnej brać udział w coraz bardziej złożonych grach i ćwiczeniach. 
W czasie tych gier i zabaw wykorzystywano charakterystyczne dla okre-
ślonego regionu tradycje, zwyczaje i obyczaje137.

133  Ibidem, s. 87–88; Program nauki w publicznych szkołach powszechnych pierwsze-
go stopnia z polskim językiem nauczania. Śpiew (projekt), Warszawa–Lwów 1935, s. 11, 
12, 25.

134  J. Michałowska, Oblicze nowych…, s. 89; eadem, Zagadnienia wychowawcze…, 
s. 89.

135  Ibidem, s. 90.
136  Ibidem, s. 91; S. Drzewiecki, Wychowanie obywatelsko-państwowe…, s. 30.
137  Program nauki w publicznych szkołach powszechnych pierwszego stopnia z polskim 

językiem nauczania. Ćwiczenia cielesne (projekt), Warszawa–Lwów 1935, s. 4, 5, 6, 7.
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Zabawy orientacyjno-porządkowe służyły jako ćwiczenia spostrze-
gawczości, uwagi i szybkiej reakcji. Biegi miały rozwijać i zwiększać 
wydolność płuc i serca. Różnego typu rzuty miały ćwiczyć bystre oko 
i wprawną rękę. Skoki i zabawy w wodzie pomagały rozwinąć odwagę, 
a zabawy na śniegu i lodzie wzmacniały odporność i hartowały dzieci. 
Zakładano więc, że uczniowie będą patrzeć z radością i ufnością nie tylko 
na szkołę i dom rodzinny, ale i na całe środowisko. Na ich twarzach często 
będzie gościł – jak pisze J. Michałowska – uśmiech radosny, słoneczne spoj-
rzenie dziecka wielkomiejskiego, czy wiejskiego; jego wiara w zwycięstwo 
piękna i dobra wtargnie siłą do izb i swą promieniotwórczą potęgą zmieni 
i przekształci współczesność polską138.

Te nowe programy nie wniosły w zasadzie żadnych oryginalnych za-
sad ideowych, lecz wypełniły je treścią, aby wszystko w nich było prze-
pojone ideą państwa. Potwierdza ten fakt fragment zapisu z programu: 
Wszystkie dziedziny działania szkoły jednoczyć się winny w wytwarzaniu 
u młodzieży czynnego i możliwie twórczego stosunku do państwa139. 

Czołowy przedstawiciel ówczesnej myśli pedagogicznej, J.S. Bystroń, 
zauważa, że główna zmiana orientacji w ideologii wychowawczej w tam-
tym czasie polegała na tym, że zaczyna się akcentować momenty społeczne 
i jako cel wychowania uważać obywatela, a więc jednostkę uspołecznioną140. 
Wcześniej bowiem większą wagę przywiązywano do wychowania jedno-
stek w oderwaniu od ich społecznego podłoża. Z kolei w doborze treści 
nauczania J.S. Bystroń zwraca uwagę na silną łączność z tradycją narodo-
wą i państwową oraz konsekwentną orientację programu w kierunku hu-
manistycznym, praktycznym i antyerudycyjnym141. 

Inne założenia miały z kolei wszelkie wizytacje szkół i dokształcanie 
nauczycieli po 1926 roku. Nadrzędnym ich celem było sprawdzenie reali-

138  Ibidem, s. 7, 8; J. Michałowska, Oblicze nowych…, s. 92; eadem, Zagadnienia wy-
chowawcze…, s. 92; S. Drzewiecki, Wychowanie obywatelsko-państwowe…, s. 30.

139  Program – III stopień (1934), s. VIII. Zob. też: W. Garbowska, Szkolnictwo po-
wszechne…, s. 122.

140  J.S. Bystroń, Zagadnienia programu szkolnego, „Zrąb” 1933, z. 16, s. 22. Zob. też.: 
W. Garbowska, Szkolnictwo powszechne…, s. 123.

141  J.S. Bystroń, Zagadnienia programu…, s. 21. Zob. też: W. Garbowska, Szkolnictwo 
powszechne…, s. 125.
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zacji zasad wychowania państwowo-obywatelskiego do śmierci J. Piłsud-
skiego, a potem obywatelsko-państwowego (narodowego) pod kątem re-
alizacji haseł narodowych, państwowych i patriotycznych w przedmiotach 
przypisanych programem szkolnym. Od drugiej połowy lat 30. XX wieku 
pod wpływem rosnącego zagrożenia wojennego zwracano coraz większą 
uwagę na kwestie zdrowia, tężyzny fizycznej i higieny osobistej młodego 
pokolenia oraz obronności państwa. W spostrzeżeniach powizytacyjnych 
coraz częściej pojawiały się wówczas uwagi o treści: wyraźnie podkreślić 
sprawę obronności kraju w nauczaniu, wychowaniu i rozkładach materiału 
naukowego142. Dopiero potem oceniano zasoby pomocy naukowych, stan 
budynków, posiadanie i stan boisk szkolnych, stan dokumentacji szkolnej 
i innych dziedzin życia codziennego polskiej szkoły. 

Poza zdrowiem i tężyzną fizyczną szkoła miała kształcić mądrych oby-
wateli do pełnienia w przyszłości zawodów i życia społecznego. Kwestię 
tych przyszłych dobrze wykształconych obywateli zdefiniował jeden z in-
spektorów szkolnych. Inteligentnym nazywał tego, który szybko potrafi 
postawić się w cudze położenie oraz którego cechuje empatia wobec trud-
ności i nieszczęścia drugiego człowieka. Następnie powoływał się na zna-
ne słowa polskiego wieszcza: miej serce i patrz w serce. Uważał, że inteli-
gentny człowiek może się znaleźć we wszystkich warstwach społecznych, bez 
względu na jego wykształcenie. Oczywiście stopnie inteligencji są różne143.

Zakres i sposób realizacji z góry narzuconego wychowania państwo-
wego przejawia się niemal w każdej notatce powizytacyjnej. Były to za-
równo negatywne, jak i pozytywne spostrzeżenia typu: Na wychowanie 
fizyczne i moralne, obywatelsko-społeczne i państwowe kładzie się ogromny 
nacisk, wszczepia się zasady moralności i cnoty obywatelskiej144; Dobre jest 

142 ANK r., O/NS., Insp. Sz., Limanowa [prot. 8 i 9 II 1939], Sz. P., Męcina I 1925–
1973, rkps 35, s. 612; ANKr., O/NS., Insp. Sz., Limanowa [prot. 10 VI 1936], Sz. P., Ja-
worzna 1925–1965, rkps 35, s. 410.

143 ANK r., O/Bch., Ks. pr. RP. 1927–1932 [prot. 27 I 1931], P.P. Sz. M. 7-kl., Niepo-
łomice 1924–1952, rkps 5, bs.

144 ANK r., O/NS., Insp. Sz., Limanowa [prot. 6 i 7 III 1933], Sz. P., Męcina I 1925–
1973, rkps 35, s. 657. Zob. też: ANKr., O/NS., Insp. Sz., Limanowa [prot. 27 I 1934], Sz. 
P., Jurków 1925–1965, rkps 35, s. 328; ANKr., O/NS., Insp. Sz., Limanowa [prot. 28 i 29 I, 
23 III 1938], Sz. P., Limanowa 1924–1965, rkps 35, s. 1049; ANKr., O/NS., Insp. Sz., Li-
manowa [prot. 4 i 6 IV 1934], Sz. P., Mszana Dolna 1925–1965, rkps 44, s. 756. 
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zwłaszcza nastawienie obywatelsko-państwowe dzieci najstarszych145; pier-
wiastek państwowo-obywatelski uwzględniony, lecz skromnie i utajony146; 
Duch obywatelsko-państwowy powinien być nie tylko podkreślany w szkole 
wśród dziatwy ale i poza szkołą w pracy pozaszkolnej147.

Wychowanie uważano za najważniejszy czynnik w życiu jednostki. 
W latach 30. dydaktyka i wszelka działalność miały spełniać rolę służeb-
ną wobec wychowania. Służyło temu głoszone przez władze szkolne ha-
sło KEN: Wychować dziecko tak by jemu w życiu było dobrze i z nim było 
dobrze148. 

Ze względu na to, że dzieci wywodziły się z różnych kręgów społecz-
nych o różnym poziomie wychowania, do zadań szkoły zatem należało 
uzupełnienie tych braków, dając im pewien pokarm duchowy, pewną osto-
ję na dalsze życie149. Podobnie oceniał taką działalność jeden z inspek-
torów szkolnych. Jego zdaniem dziecko, opuszczając szkołę, może cze-
goś dobrze nie umieć, ale musi być dobrze wychowane. Każdy natomiast 
przedmiot przepisany programem w szkole może mieć duże znaczenie 
wychowawcze, w szczególności religia, historia i język polski, w których 
nie brak pięknych przykładów godnych naśladowania150. Przede wszystkim 
podkreślił bezinteresowną pracę dla ojczyzny i społeczeństwa. Ideałem 
wychowanka miał być typ obywatela Polaka wychowanego w duchu pań-
stwowym i oddanego ojczyźnie151.

Wiele wartości narodowych i patriotycznych wnosiło organizowanie 
uroczystości państwowych, szkolnych i kościelnych. Zalecano, aby waż-
ne uroczystości były obchodzone w każdej klasie oddzielnie, a nie tyl-
ko ogólnie przez całą szkołę. Szczególną wagę przywiązywano do takich 
obchodów, jak na przykład rocznice Zmartwychwstałej Ojczyzny, zaślu-

145 ANK r., O/NS., Insp. Sz., Limanowa [prot. 7 XI 1934], Sz., Łukowica 1925–1965, 
rkps 33, s. 513.

146 ANK r., O/NS., Insp. Sz., Limanowa [prot. 13 XII 1933], Sz. P., Kasina Mała 1930–
1965, rkps 45, s. 392.

147  Ibidem, s. 395.
148 A PKie., Ks. pr. konf. RP. 1929–1945 [prot. 20 I 1930], Sz. P., Dziebałtów, rkps 3, s. 5. 
149  Ibidem.
150  Ibidem.
151  Ibidem, prot. 17 XII 1932, s. 37.
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bin Polski z morzem i cudu nad Wisłą152. Dzieci winny uczęszczać do ko-
ścioła ze sztandarem szkolnym, co bardziej zachęcałoby je i większość 
z nich garnęłaby się pod ten sztandar. Kształcić należałoby też uczucia 
altruistyczne, miłość do rodziny, rodzeństwa i wszystkich ludzi. Samo-
rządy klasowe powinny urządzać poranki literackie poświęcone na przy-
kład H. Sienkiewiczowi, gwiazdce dla żołnierza polskiego, prowadzić ko-
respondencję z innymi szkołami153.

Szczególną uwagę zwracano w szkołach na posiadanie flagi, godła 
państwowego i portretów przywódców ówczesnego państwa polskiego. 
W szkole w Opocznie, w której uczyli się również uczniowie pochodzenia 
żydowskiego, dużą wagę przykładano do wychowania obywatelskiego, aby 
dzieci zrozumiały, że są obywatelami Polski i okazywały szacunek dla godła 
i przedstawicieli państwa. W czasie przerw między lekcjami polecano, aby 
posługiwały się wyłącznie polską mową. W celu pogłębienia wychowania 
państwowego postanowiono po modlitwie przed i po lekcjach wprowadzić 
uczczenie godła państwowego poprzez przyjęcie postawy na baczność i wy-
artykułowanie: przyrzekamy być dobrymi obywatelami państwa polskiego154. 

W szkole w Glisnem pow. limanowski, w 1934 roku inspektor Ed-
mund Pytlarz zwrócił uwagę na brak polskiej flagi i nakazał usunięcie 
chorągiewki czechosłowackiej155. W 1933 roku w szkole w Kasinie Małej 
niezadowolenie inspektora szkolnego wzbudził brak portretów Marszał-
ka, prezydenta i godła państwowego. Jedynie w jednej z klas były małe ob-
razki tych postaci wycięte z gazety. Podobnie było z codzienną modlitwą 
przed lekcjami, która nie odbywała się mimo zaleceń okólnika ministra156. 
W 1934 roku w szkole w Męcinie brak było wyraźnej tablicy z godłem 

152 A PKie., O/St., Pr. RP. 1926 – 1946 [prot. 17 VI 1926], Sz. P. nr 1, Starachowice, 
rkps 38, bs. 

153  Ibidem.
154 A PKie., Ks. pr. RP. [prot. 21 XII 1933], Sz. P. nr 2, Opoczno, rkps 24, s. 91.
155 ANK r., O/NS., Insp. Sz., Limanowa [prot. 5 XII 1934], Sz. P., Glisne 1925–1962, 

rkps 2, s. 322.
156 ANK r., O/NS., Insp. Sz., Limanowa [prot. 13 XII 1933], Sz. P., Kasina Mała 

1930–1965, rkps 45, s. 392. Zob. ANKr., O/NS., Insp. Sz., Limanowa [prot. 7 XI 1934], 
Sz., Łukowica 1925–1965, rkps 33, s. 515. Brak było godła i portretów w Rupniowie. 
ANKr., O/NS., Insp. Sz., Limanowa [prot. 30 XI 1934], Sz. P., Rupniów 1925–1973, 
rkps 60, s. 366. 
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i nazwą szkoły. Obok tego godło i portrety przywódców państwa powin-
ny zajmować naczelne miejsce157. W tym samym roku w szkole w Porąbce 
pow. limanowski polecono z portretów współczesnych bohaterów zatrzy-
mać na ścianie jedynie postacie Marszałka Piłsudskiego i Prezydenta Rzpli-
tej, inne usunąć158. Z dużym niezadowolenie spotkała się niewiedza uczniów 
kl. II w szkole w Górze św. Jana. Przy omawianiu postaci prezydenta i Mar-
szałka dzieci nie dostrzegały zasadniczej różnicy w ich ubiorze.

Nie zawsze w każdej szkole śpiewano prawidłowo hymn państwowy. 
Potwierdza to uwaga inspektora szkolnego zamieszczona w 1932 roku 
w protokole szkoły w Skarżysku-Kamiennej: Budzić ducha państwowego 
począwszy od najmłodszych oddziałów. Dzieci mieszają hymn państwowy 
z pieśnią Boże coś Polskę. Nauczyć dzieci nie tylko należycie śpiewać hymn 
państwowy, ale zapoznać dokładnie z jego treścią159. 

W Kłomnicach pow. częstochowski inspektor zalecił, aby nauczyciele 
nie zamieniali hymnu państwowego na jakąś inną pieśń. Następnie polecił, 
aby przez kilka tygodni dzieci śpiewały hymn państwowy w celu opanowa-
nia treści i melodii oraz nauczenia się przyjmowania właściwej postawy160.

Dużym zainteresowaniem wśród uczniów cieszył się hejnał krakow-
ski. Głównie w miastach, gdzie kierownicy szkół posiadali już w latach 30. 
XX wieku coraz więcej radioodbiorników, starano się nagłaśniać sale i ko-
rytarze, aby uczniom dać możliwość wysłuchania hejnału161. Był to rów-
nież ważny element wyrażający patriotyzm i przywiązanie młodego po-
kolenia do polskości. 

157 ANK r., O/NS., Insp. Sz., Limanowa [prot. 22 I 1934], Sz. P., Porąbka 1925–1961, 
rkps 55, s. 208. Podobnie było w szkole w Roztoce pow. limanowski. ANKr., O/NS., Insp. 
Sz., Limanowa [prot. 12 VI 1936], Sz. P., Roztoka 1924–1965, rkps 55, s. 484; ANKr., 
O/NS., Insp. Sz., Limanowa [prot. 10 VI 1936], Sz. P., Żmiąca 1925–1962, rkps 96, s. 374; 
ANKr., O/NS., Insp. Sz. Limanowa [prot. 28 i 29 I 1938], Sz. P., Szczawa 1924–1963, rkps 
81, s. 234.

158 ANK r., O/NS., Insp. Sz., Limanowa [prot. 6 i 7 III 1933], Sz. P., Męcina I 1925–
1973, rkps 35, s. 658.

159 A PKie., Ks. pr. konf. [prot. 28 I 1932], Sz. P. nr 2 (Kolejówka), Skarżysko- 
-Kamienna 1921/22–1945/46, rkps 3, s. 70.

160 A PCz., Ks. pr. 1933–1934 [prot. 13 IV 1934, 5 XII 1934], Sz. P. im. G. Piramowi-
cza, Kłomnice 1922–1945, rkps 1, s. 24, 46.

161 ANK r., O/T., Kr. Sz. L. im. K. Brodzińskiego, Tarnów 1924–1948, rkps 1, s. 28. 
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Przywiązanie do państwa należało szczególnie budzić w okresie Wiel-
kiego Kryzysu Ekonomicznego. W tym celu kuratorium wydało Ode-
zwę do Nauczycieli, w której kurator krakowski wzywa nauczycielstwo, 
by w chwilach ciężkiego kryzysu gospodarczego nie szczędziło wysiłków 
w pracy tak w szkole jak i poza szkołą, nad kształceniem umysłu i serc mło-
dego pokolenia, utrwalania niepodległego bytu i budowania niepodległego 
państwa162.

Często w mniejszych miejscowościach rodzice i ich dzieci były mało 
zainteresowane nauką. Obowiązkiem każdego z nauczycieli, jak zauważa 
inspektor, jest rozbudzanie ambicji i zrozumienia potrzeby nauki nie tyl-
ko wśród młodzieży, ale i starszego pokolenia, ponieważ w jednym z pa-
ragrafów Statutu Szkoły Powszechnej zapisano, iż obowiązkiem szkoły jest 
budzić i szerzyć oświatę w swoim środowisku163. 

Dużą wagę przykładano do kultury życia codziennego, uspołecznie-
nia dzieci przez organizacje samorządowe oraz wdrażania ich do porząd-
ku i sprzątania po sobie164. W kwestii kultury wychowania w życiu co-
dziennym inspektor zwrócił uwagę między innymi w szkole w Laskowej 
pow. limanowski, aby mocno oddziaływać w tym kierunku na młodzież, 
ponieważ szkoła tylko wtedy spełni swoje cele i zadania, jeśli umiejętnie 
i na trwale potrafi wdrożyć swych wychowanków do estetycznych form 
życia codziennego165. Pomimo zupełnej ignorancji ze strony rodziców, 
między innymi w Tymbarku, wysiłki pracy grona nauczycielskiego coraz 
wyraźniej widać było w kulturze życia codziennego uczniów166. 

162 A PKie., Ks. pr. RP. 1936–1939 [prot. 27 XI 1931], Sz. P. nr 1 im. S. Staszica, Kiel-
ce, rkps 7, s. 44.

163 ANK r., O/NS., Insp. Sz., Limanowa [prot. 8 IV 1934], Sz. P., Mszana Dolna 
1925–1965, rkps 44, s. 761. 

164 ANK r., O/NS., Insp. Sz., Limanowa [prot. 10 V 1935], Sz. P., Jodłownik 1925–
1964, rkps 10, s. 573; ANKr., O/NS., Insp. Sz., Limanowa [prot. 7 XII 1934], Sz. P., Po-
ręba Wielka 1925–1965, rkps 56, s. 666. Zob. też: ANKr., O/NS., Insp. Sz., Limanowa 
[prot. 27 I 1934], Sz. P., Jurków 1925–1965, rkps 35, s. 335.

165 ANK r., O/NS., Insp. Sz., Limanowa [prot. 17 XI 1935], Sz. P., Laskowa 1925–
1965, rkps 26, s. 361; ANKr., O/NS., Insp. Sz., Limanowa [prot. 3 IV 1935], Sz. P., Gru-
szowiec 1925–1962, rkps 4, s. 252.

166 ANK r., O/NS., Insp. Sz., Limanowa [prot. 21 i 23 I 1935], Sz. P., Tymbark 1925–
1963, rkps 88, s. 729.
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Zwracano też dużą uwagę na bezpieczeństwo i otoczenie szkolne. Nie-
które szkoły leżące niedaleko od miejskiego rynku, w pobliży karczm (np. 
szkoła w Tymbarku), były narażone bezpośrednio na zgorszenie moralne. 

Zalecano również systematyczną eliminację spóźniania się dzie-
ci do szkoły, postrzegając je jako prawie narodową wadę, a jako jeden 
ze środków, może by dobrze było zastosować niewpuszczanie dzieci w cza-
sie nauki do klas, a tylko w czasie pauz167.

Do uregulowania pozostawała nadal sprawa witania i żegnania star-
szych w myśl okólników władz. Zgodnie z zaleceniami dzieci nie powinny 
pierwsze wygłaszać powitania, tylko czekać, aż osoba wchodząca je powita. 
Eliminować należało zasadę całowania w rękę starszych, gdyż w XX wieku 
jest to już przestarzałe lub postrzegane jako staroświecki zwyczaj168.

Starano się stale różnymi sposobami poprawiać frekwencję szkolną. 
Ze względu na słabą frekwencję, głównie w miesiącach jesiennych, inspek-
tor jako jeden ze środków zaradczych zalecił wprowadzenie dożywiania 
oraz rozdawnictwa zeszytów i ołówków, które zapewni Inspektorat Szkolny. 
Ze względu na zatrzymywanie dzieci w niektórych okresach w domu do po-
mocy w pracach gospodarczych należało dla poprawy frekwencji zmienić 
czas rozpoczynania nauki dla młodszych i starszych oddziałów169. Pomimo 
tych zabiegów zdarzały się jednak przypadki opuszczania zajęć szkolnych. 
Potwierdzają ten fakt choćby dwa przykłady ze szkoły w Rybiu Starym pow. 
limanowski. W 1929 roku uczeń Józef Dupel opuszczał zajęcia, ponieważ 
pasł bydło. Jego rodzice nie reagowali na upomnienia ze strony szkoły i nie 
wykazali chęci przyjścia na rozmowę wychowawczą z kierowniczką pla-
cówki170. Podobnie było w przypadku ucznia Stanisława Więcława, który 
pasł krowy u Jana Pączka w Rybiu Starym, aby zarobić na ubranie. Rodzice 

167  Ibidem, s. 728.
168 ANK r., O/NS., Insp. Sz., Limanowa [prot. 21 X I 1933], Sz. P., Kamionka Mała 

1925–1965, rkps 13, s. 398; ANKr., O/NS., Insp. Sz., Limanowa [prot. 19 V 1934], Sz. 
P., Szyk 1925–1962, rkps 85, s. 142; ANKr., O/NS., Insp. Sz., Limanowa [prot. 21 III 
1937], Sz. P., Stronie 1925–1962, rkps 74, s. 295.

169 ANK r., O/NS., Insp. Sz., Limanowa [prot. 7 XII 1934], Sz. P., Poręba Wielka 
1925–1965, rkps 56, s. 666; ANKr., O/NS., Insp. Sz., Limanowa [prot. 5 XI 1936], Sz. 
P., Raba Niżna 1925–1965, rkps 58, s. 266. 

170 ANK r., O/NS., Insp. Sz., Limanowa, Sz. P., Rybie Stare 1925–1965, rkps 64, s. 375.
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w rozmowie z kierowniczką wyrazili szczerą chęć posyłania go do szkoły, jed-
nak dopiero po zdobyciu ubrania dla niego171.

Podobnie było też i w przypadku szkoły w Krzcinie pow. sandomierski 
w 1934 roku. Przyczyną złej frekwencji było w tym przypadku pasanie bydła, 
gęsi, praca w polu starszych dzieci, złe drogi (błota w jesieni), wylewy rze-
ki Koprzywianki, brak ubrania i obuwia. Z kolei powodem złych wyników 
w nauczaniu było złe odżywianie dzieci, brak podręczników szkolnych oraz 
duża liczba dzieci słabo rozwiniętych umysłowo (szczególnie w kl. I i III)172. 

Czyniono też pewne wyjątki w zakresie nieobecności młodzieży po-
chodzenia żydowskiego. W soboty i święta dzieci wyznania mojżeszo-
wego nie przychodziły do szkoły, mając nieobecność w te dni w pełni 
usprawiedliwioną173. Niektóre mniejszości narodowe korzystały zatem 
z ustawowych przywilejów narodowych i religijnych.

Do częstych ogólnych zaleceń należały następujące: pogłębiać znajo-
mość zasad nowych programów i osi programowej, zeszyty dzieci dopro-
wadzić do lepszego stanu i wyglądu, poprawić stan zaopatrzenia dzieci 
w podręczniki i nie używać niedopuszczonych przez władze szkolne pod-
ręczników, unowocześnić metody nauczania, w metodach nauczania nie 
używać w szerokim zakresie pytań naprowadzających i drobiazgowych, 
położyć większy nacisk na wyrobienie samodzielnego myślenia, mówie-
nia i aktywność uczniów, pozostawić więcej swobody w wypowiadaniu 
się uczniów, zwrócić szczególną uwagę na praktyczną stronę nauczania, 
gruntowniej wykorzystywać elementy środowiska w nauczaniu i wycho-
waniu, otoczyć należytą opieką i zrozumieniem wychowanie fizyczne 
dzieci, wypożyczać komplety (na przykład Pasierbiec, Stronie) z uczniow-
skiej biblioteki okrężnej ze szkoły żeńskiej w Limanowej174.

171  Ibidem. Przyczyną niskiej frekwencji w Stroniu w młodszych oddziałach były 
choroby, a w starszych – niezrozumienie rodziców. ANKr., O/NS., Insp. Sz., Limanowa 
[prot. 21 III 1937], Szkoła Sz. P., Stronie 1925–1962, rkps 74, s. 291.

172 A PKie., O/Sa., Kr. Sz. 1925–1956, P. Sz. P., Krzcin, rkps 1, s. 56.
173 A PKie., O/St., Ks. pr. konf. [prot. 25 V 1928, 26 IX 1930], Sz. P. nr 2 (Kolejówka), 

Skarżysko-Kamienna 1921/22–1945/46, rkps 3, s. 91.
174 ANK r., O/NS., Insp. Sz., Limanowa [prot. 31 I 1931, 9 VI 1936, 9 IV 1937], Sz. P., 

Pasierbiec 1925–1973, rkps 50, s. 412, 413, 418; ANKr., O/NS., Insp. Sz., Limano-
wa [prot. 4–6 VI 1934], Sz. P., Mszana Dolna 1925–1965, rkps 44, s. 756; ANKr., 
O/NS., Insp. Sz., Limanowa [prot. 10 VI 1936], Sz. P., Żmiąca 1925–1962, rkps 96, s. 372; 
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Pewne trudności sprawiał nauczycielom problem korelacji między-
przedmiotowej często odnotowywany podczas wizytacji szkół. Przykła-
dowo w kl. V, omawiając na lekcji języka polskiego czytankę pt. Przegląd 
wojsk przed wyprawą wiedeńską, należało uwzględnić w całej pełni korela-
cję z historią, a w dyskusji nawiązać do współczesnej armii polskiej175. Po-
dobnie było na lekcji języka polskiego w kl. III. Czytanka pt. Naczelnik 
służyła również do nawiązania i uzupełnienia materiału z historii Polski 
przedrozbiorowej176. Aby występowała prawidłowa korelacja, nauczyciele 
powinni plany zajęć przygotowywać wspólnie, a prowadzący poszczegól-
ne przedmioty zobowiązani byli zapoznać się z podręcznikami tych in-
nych przedmiotów. Występowały też w przypadku niektórych przedmio-
tów pewne trudności z korelacją. Przykładem było nauczanie geografii 
w kl. VI. Ze względu na rozszerzony program nauczania tego przedmiotu 
należało nauczanie prowadzić w taki sposób, aby na przykład omawia-
jąc handel czy przemysł Australii lub Japonii, porównywać go z handlem 
i przemysłem Polski współczesnej. Następnie na ustroju i gospodarce in-
nych narodów uczyć organizacji i gospodarki Polaków177.

Bardzo często inspektorzy zalecali, aby przy ocenie prac pisemnych 
zrezygnować z systemu not, zastępując je ciepłymi słowami i krótką cha-
rakterystyką wypracowania. Poświadcza to na przykład jedna z notatek 
powizytacyjnych: Lepiej jest zamiast ocen napisać coś dziecku, np., zdanie 
ładnie napisane lecz styl słaby itp. Jest to pewnego rodzaju list do dziecka, 
co jest bardzo dobrym wynikiem wychowawczym178.

ANKr., O/NS., Insp. Sz., Limanowa [prot. 5 II 1938], Sz. P., Słupia 1925–1965, rkps 76, 
s. 184, 186; ANKr., O/NS., Insp. Sz., Limanowa [prot. 4 VI 1936], Sz. P., Kostrza 1925–
1965, rkps 23, s. 256; ANKr., O/NS., Insp. Sz., Limanowa [prot. 23 I 1934], Sz. P., Góra 
św. Jana 1925–1964, rkps 3, s. 352; ANKr., O/NS., Insp. Sz., Limanowa [prot. 21 i 23 I  
1935], Sz. P., Raba Niżna 1925–1963, rkps 88, s. 727. 

175 A PKie., Ks. pr. RP. [prot. 14 VI 1934], Sz. P. nr 2, Opoczno, rkps 24, s. 114.
176  Ibidem, s. 115.
177 ANK r., O/NS., Insp. Sz., Limanowa [prot. 21 i 23 I 1935], Sz. P., Tymbark 1925–

1963, rkps 88, s. 728, 729; ANKr., O/NS., Insp. Sz., Limanowa [prot. 21 XI 1933], Sz. 
P., Kamionka Mała 1925–1965, rkps 13, s. 398; ANKr., O/NS., Insp. Sz., Limanowa 
[prot. 26 III 1935], Sz. P., Tymbark 1925–1963, rkps 77, s. 334.

178 ANK r., O/NS., Insp. Sz., Limanowa [prot. 7 XI 1934], Sz., Łukowica 1925–1965, 
rkps 33, s. 522; ANKr., O/NS., Insp. Sz., Limanowa [prot. 21 i 23 I 1935], Sz. P., Tymbark 
1925–1963, rkps 88, s. 733.
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W wielu mniejszych miejscowościach, jak na przykład Półrzeczki, ist-
nieje niezrozumienie potrzeby nauki wśród starszych179. W Stroniu pow. 
limanowski, nauczyciele udzielają się w pracy społecznej mimo pogróżek 
ze strony rozpolitykowanych gospodarzy180. Nie należało się zrażać chwilo-
wymi przeciwnościami i przeszkodami, lecz wytrwale pracować z wiarą 
w lepszą przyszłość, a wiara ta i zapał nauczycielstwa powinny udzielić się 
dzieciom.

Dla utrzymania dyscypliny i karności uczniów zakazywano stosować 
kar cielesnych, w miejsce których proponowano bardziej nowoczesne me-
tody pedagogiczne. Uważano, że stosunek nauczyciela do uczniów powi-
nien być serdeczny, przyjacielski na wzór Radosnej szkoły Michelis, żeby 
dziecko kochało swojego nauczyciela – Serce Amicis181. Jednak starszej ge-
neracji nauczycielskiej zdarzało się stosowanie jeszcze przestarzałych kar. 
Przykładem była szkoła w Porębie Wielkiej, w której nauczycielka (p. Skal-
ska) łatwo traci spokój i równowagę, zdenerwowana uderzyła w łapsko 
dziewczynkę niemogącą wyliczyć zadania182. 

Nawet w szkole w Kielcach zdarzały się niekiedy przestarzałe kary. 
Kara chłosty, choć wydaje się być najprostszym sposobem utrzymania 
karności, powinna być zupełnie wyeliminowana. Nie należy za przewi-
nienia stosować natychmiastowego usunięcia ucznia ze szkoły, lecz stop-
niowanie kar. Przykładowo w tej szkole była następująca gradacja kar: 
I – upomnienie przez wychowawcę; II – upomnienie przez kierowni-
ka szkoły; III – wezwanie rodziców w celu przeprowadzenia rozmowy 
ostrzegawczo-wychowawczej; IV – zwolnienie czasowe od zajęć szkol-
nych przez Radę Pedagogiczną183. 

179 ANK r., O/NS., Insp. Sz., Limanowa [prot. 23 X 1935], Sz. P., Półrzeczki 1925–
1964, rkps 54, s. 256

180 ANK r., O/NS., Insp. Sz., Limanowa [prot. 21 III 1937], Sz. P., Stronie 1925–1962, 
rkps 74, s. 292.

181 A PKie., O/St., Pr RP. 1926–1946 [prot. 9 III 1926], Sz. P. nr 1, Starachowice, 
rkps 38, bs.

182 ANK r., O/NS., Insp. Sz., Limanowa [prot. 7 XII 1934], Sz. P., Poręba Wielka 
1925–1965, rkps 56, s. 666; ANKr., O/NS., Insp. Sz., Limanowa [prot. 13 XII 1933], Sz. 
P., Kasina Mała I 1930–1965, rkps 18, s. 392.

183 A PKie., Ks. pr. RP. 1936–1939 [prot. 21 X 1931], Sz. P. nr 1 im. S. Staszica, Kielce, 
rkps 7, s. 42.
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Władze szkolne starały się też wpływać na poprawne stosunki mię-
dzy uczniami pochodzenia polskiego i mniejszości narodowych, szcze-
gólnie w miejscowościach, gdzie dochodziło do jakichkolwiek konflik-
tów na tle narodowościowym. Taka sytuacja miała być może miejsce 
w szkole w Mszanie Dolnej, w której uczniowie pochodzenia żydow-
skiego stanowili 1/6 uczniów szkoły, a inspektor zalecał miejscowemu 
nauczycielstwu taktownie regulować stosunki dzieci polskich i żydow-
skich184. W 1936 roku do kl. VII szkoły powszechnej nr 2 w Opocz-
nie włączono uczniów ze szkoły nr 1. Po paru miesiącach oceniono, 
że współżycie między dziećmi chrześcijańskimi a żydowskimi jest do-
bre. Potwierdzeniem tego był fakt, iż dzieci ze szkoły nr 2 mające więk-
szy zasób wiedzy chętnie dzieliły się nią z dziećmi przybyłymi ze szkoły 
nr 1185. 

Dla dziejów polskiej szkoły i jej właściwego funkcjonowania nie-
zmiernie ważne było prawidłowe prowadzenie dokumentacji szkolnej, 
jednak jak wynika z wizytacji ta kwestia pozostawiała często wiele do ży-
czenia, szczególnie w mniejszych miejscowościach. Do częstych uchybień 
należały: braki i niestarannie prowadzone dzienniki lekcyjne186, dokład-
ne obliczanie miesięcznych zestawień frekwencji187, dokładne wypełnianie 
w dziennikach lekcyjnych danych dotyczących wycieczek, uroczystości, 
działalności organizacyjnej i innych form działalności szkolnej188, nie-
poprawianie czasami lub w ogóle zeszytów uczniów189, chaotyczne wy-
pełnianie metryk szkolnych uczniów, nieznajomość programu i statutu 

184 ANK r., O/NS., Insp. Sz., Limanowa [prot. 1–3 III 1934], Sz. P. Ż., Mszana Dolna 
1925–1965, rkps 45, s. 594.

185 A PKie., Ks. pr. RP. 1935–1948 [prot. 22 XII 1936], Sz. P. nr 2, Opoczno, rkps 27, 
s. 76.

186 ANK r., O/NS., Insp. Sz., Limanowa [prot. 15 I 1936], Sz. P., Kasina Wielka I 
1925–1965, rkps 15, s. 503.

187 ANK r., O/NS., Insp. Sz., Limanowa [prot. 29 I 1933], Sz. P., Kasina Wielka II 
1925–1965, rkps 16, s. 404.

188 ANK r., O/NS., Insp. Sz., Limanowa [prot. 7 III 1933], Sz. P., Męcina I 1925–1973, 
rkps 35, s. 659; ANKr., O/NS., Insp. Sz., Limanowa [prot. 14 VI 1935], Sz. P., Szyk 1925–
1962, rkps 85, s. 153.

189 ANK r., O/NS., Insp. Sz., Limanowa [prot. 10 XI 1937], Sz. P., Góra św. Jana 
1925–1964, rkps 3, s. 337.
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szkół powszechnych190, dokonanie wpisów rozkładu materiału naukowe-
go na cały rok z comiesięcznym wpisem do dziennika lekcyjnego, brak 
planu pracy kierowników szkół191. Bardzo niedbale prowadzona kancelaria 
szkolna, dzienniki lekcyjne w karygodnym stanie (rejestry brudne, pomaza-
ne i kreślone, niczego nie można się doliczyć192. Wiele szkół nie prowadziło 
takiej dokumentacji, jak kronika czy księga posiedzeń rad pedagogicz-
nych, stanowiących ważny dziejowy dokument rozwoju każdej szkoły193.

Nie brak też pozytywnych akcentów w jej prowadzeniu. Obraz pol-
skiej szkoły w tym okresie, jak również realizacja przez nią haseł narodo-
wych i patriotycznych oraz pozytywne i negatywne postawy nauczycieli 
wiernie oddają notatki powizytacyjne inspektorów szkolnych. Pozytywne 
budowały i wspierały wizerunek polskiej szkoły: Wygląd zewnętrzny na-
uczyciela robi dodatnie wrażenie. Stosunek jego do dzieci wielce sympatycz-
ny i życzliwy194. Dlatego też chcąc wesprzeć nauczyciela Z. Pawłowskiego 
wobec miejscowego środowiska inspektor proponował mu, by nie zrażać 
się nieprzychylnym stosunkom ludności do jego osoby, by starał się nawią-
zać z nią kontakt195. 

W 1934 roku szczególny przykład dawali nauczyciele w szkole w Łu-
kowicy. Starali się poświęcać wiele swojego czasu dzieciom umysłowo 
i słabo rozwiniętym, douczając je w czasie dodatkowych zajęć poza lek-
cjami. Ci sami nauczyciele pilnie studiowali prasę pedagogiczną: „Pracę 
Szkolną” i „Ruch Pedagogiczny”196. W Piekiełku pow. limanowski inspek-

190  Ibidem, prot. 23 I 1934, s. 352. 
191 ANK r., O/NS., Insp. Sz., Limanowa [prot. 6 X 1934], Sz. P., Przyszowa 1925–

1965, rkps 57, s. 409.
192 ANK r., O/NS., Insp. Sz., Limanowa [prot. 18 II 1938], Sz. P., Półrzeczki 1925–

1964, rkps 54, s. 263.
193 ANK r., O/NS., Insp. Sz., Limanowa [prot. 29 I 1937], Sz. P., Kasina Wielka II 

1925–1965, rkps 16, s. 405; ANKr., O/NS., Insp. Sz., Limanowa [prot. 17 X 1938], Sz. 
P., Kłodne 1925–1965, rkps 22, s. 475; ANKr., O/NS., Insp. Sz., Limanowa [prot. 11 X 
1935], Sz. P., Lubomierz 1925–1965, rkps 27, s. 572;

194 ANK r., O/NS., Insp. Sz., Limanowa [prot. 28 II 1934], Sz. P., Kasina Wielka II 
1925–1965, rkps 16, s. 411.

195  Ibidem, s. 411 412.
196 ANK r., O/NS., Insp. Sz., Limanowa [prot. 7 XI 1934], Sz., Łukowica 1925–1965, 

rkps 33, s. 656, 657.
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tor docenił systematyczne poprawianie zeszytów przedmiotowych i ob-
szerne przygotowanie się nauczycielki do lekcji197. Podobnie w 1933 roku 
w szkole w Jaworznej wysoko został oceniony uczący. Poświadcza to no-
tatka służbowa inspektora: Nauczyciel młody, pracuje 2-gi rok, tymczaso-
wy, bez egzaminu praktycznego. Przygotowuje się do lekcji sumienni i pra-
cuje uczciwie198.

Negatywne uwagi inspektora miały poprawić jakość pracy i wizerunek 
szkoły. Zły wpływ na działalność szkoły miały źle układające się stosunki 
między nauczycielstwem a miejscową ludnością. W 1934 roku w Kasinie 
Małej kierownik szkoły nie potrafił ułożyć sobie poprawnie stosunków 
z lokalnym środowiskiem. Nie zachowując właściwego taktu, zraził do sie-
bie dzieci rodziców, którzy na naukę do niego dzieci posyłać nie chcą, uwa-
żając go za anormalnego199. 

W latach 1936–1937 kierownik szkoły w Górze św. Jana nie radził so-
bie zupełnie zarówno jako nauczyciel, jak i kierownik. Nie dbał o czy-
stość i higienę dzieci w szkole. Uczniowie w czasie odpowiedzi nie wsta-
wali, co świadczyło o braku pracy nad ich osobistą kulturą. Jego praca 
dydaktyczno-wychowawcza nie mogła być właściwie zorganizowana, sko-
ro wykazywał brak znajomości i zrozumienia programów nauczania oraz 
wymagań dydaktyki. Stosował tylko metody werbalne i zadawał nudne 
w treści i formie pytania. Brak poprawy sumienności w pracy potwierdza 
między innymi nieprzygotowywanie się należyte do nauczania i zupełna 
rezygnacja z poprawy zeszytów przedmiotowych. Jego praca dawała tylko 
niedostateczne wyniki. Nie spełniał też wymagań stawianych kierowniko-
wi szkoły, wykazując niezadowalające zdolności organizacyjne i kierowni-
cze. Stąd też wyniki jego pracy przy nienajgorszych warunkach (nieduża 

197 ANK r., O/NS., Insp. Sz., Limanowa [prot. 12 IV 1935], Sz. P., Piekiełko 1925–
1965, rkps 52, s. 725.

198 ANK r., O/NS., Insp. Sz., Limanowa [prot. 7 XII 1933], Sz. P., Jaworzna 1925–
1965, rkps 35, s. 410.

199 ANK r., O/NS., Insp. Sz., Limanowa [prot. 24 X 1934], Sz. P., Kasina Mała I 
1930–1965, rkps 18, s. 564. Podobnie było też w Świdniku: Między szkołą a środowi-
skiem panuje rozdźwięk i skargi na nauczycielkę. ANKr., O/NS., Insp. Sz., Limanowa 
[prot. 13 VI 1936], Sz. P., Świdnik 1925–1963, rkps 86, s. 321.
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liczba dzieci) pod względem wychowawczym były zaledwie dostateczne 
i bardzo słabe pod względem dydaktycznym200.

Małą aktywność dydaktyczno-wychowawczą wykazywało również 
grono nauczycielskie w szkole w Przyszowej. Potwierdza to zapis służbo-
wy inspektora: Na ogół szkoła tradycyjna, zapisywanie lekcji ogólnikowe, 
przeważa w metodach werbalizm, przy braku zainteresowania się dzieci na-
uką na lekcjach201. Jeszcze gorsza sytuacja panowała w szkole w Młyńczy-
skach pow. limanowski w 1933 roku. Stan wychowawczy i poziom nauko-
wy był niedostateczny. Kierownictwo szkoły nie dbało o higienę i kulturę 
życia codziennego, dzieci przychodziły do niej brudne i obdarte. Wykazy-
wano też małą dbałość o dobrą frekwencję i stosowną promocję uczniów 
do następnej klasy. Potwierdza to fakt, iż w I oddziale były dzieci przerosłe 
po 12, 13 lat202.

Dzieci były też nienauczone szanowania książek wypożyczanych w bi-
bliotece szkolnej. Poświadcza to następujący zapis inspektora dotyczący 
szkoły w Półrzeczkach w 1938 roku: Dzieci wypożyczają chętnie w okresie 
zimowym. Latem nie mają czasu czytać i niszczą wtedy książki203. 

Trafiali też do zawodu ludzie nie nadający się do niego. Przykładem 
była nauczycielka Zubkowa – osoba o sympatycznej prezencji zewnętrznej, 
sprawiająca wrażenie rozpieszczonej, której wszędzie będzie źle. Wyniki jej 
pracy i ogólne spostrzeżenia całkowicie ujemne204. Obserwując swoich na-
uczycieli, kierownik szkoły w Opocznie zauważył, że znaczna część wad 

200 ANK r., O/NS., Insp. Sz., Limanowa [prot. 21 I 1936, 10 XI 1937], Sz. P., Góra 
św. Jana 1925–1964, rkps 3, s. 337, 341. Podobna sytuacja miała też miejsce w szkole 
w Mszanie Dolnej w 1934 r.: Kierowniczka wykazuje dużo chęci do postawienia szko-
ły na dobrym poziomie naukowym i wychowawczym, niektóre jednak sprawy wymykają 
się spod jej uwagi, innych nie docenia. ANKr., O/NS., Insp. Sz., Limanowa [prot. 1–3 III 
1934], Sz. P. Ż., Mszana Dolna 1925–1965, rkps 45, s. 594.

201 ANK r., O/NS., Insp. Sz., Limanowa [prot. 8 II 1935], Sz. P., Przyszowa 1925–
1965, rkps 57, s. 545.

202 ANK r., O/NS., Insp. Sz., Limanowa [prot. 22 V 1933], Sz. P., Młyńczyska 1925–
1962, rkps 39, s. 247a.

203 ANK r., O/NS., Insp. Sz., Limanowa [prot. 5 VI 1937], Sz. P., Półrzeczki 1925–
1964, rkps 54, s. 271.

204 ANK r., O/NS., Insp. Sz., Limanowa [prot. 21 III 1937], Sz. P., Stronie 1925–1962, 
rkps 74, s. 292.
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występująca u uczniów wywodzi się od nauczyciela. Przez kontakt z nim 
s przyswajają je, stąd stwierdzenie: Jaki nauczyciel taka szkoła205. Leniwy, 
niedbały o porządek i punktualność nauczyciel nie wychowa nigdy pil-
nych, porządnych i punktualnych, a krzykliwy i gniewny nauczyciel może 
wychować jedynie upartych i nienawidzących go uczniów. 

Najwierniej stopień realizacji wychowania narodowego i patriotyczne-
go oddają hospitacje przedmiotów nauczania. Do najważniejszych przed-
miotów stanowiących podstawę dla ugruntowania wartości narodowych 
i patriotycznych należały: język polski i historia. Główną osią programo-
wą była Polska i jej kultura. Z kolei nauczyciele uczący według nowych 
programów powinni również uwzględniać w nauczaniu regionalizm i ko-
relację międzyprzedmiotową206. Zalecano też, by przy nauczaniu różnych 
przedmiotów podkreślać polskość i znaczenie międzynarodowe Polski207. 

Kwestie regionalne miały być uwzględniane i realizowane w naucza-
niu każdego przedmiotu oraz w każdym programie wychowawczym. 
Przykładowo w kl. II należało wdrażać uczniów do uszanowania pracy 
własnej i cudzej. Dlatego też klasa przyjęła symbol „Pszczółki”. Uczniów 
w tej klasie wdrażano już do przyszłego życia dorosłego przez kształtowa-
nie szacunku do sal i sprzętu, ozdabianie klas, utrzymanie w nich czysto-
ści i porządku i wzbogacanie zbiorów klasowych we własnym zakresie208. 

Hasłem kl. IV było: Kochaj przyrodę. Dzieci uczyły się uprawy ogród-
ka szkolnego, hodowli kwiatów na potrzeby szkoły oraz chowu zwierząt 
domowych (psa, kota, królika itd.). Uczniowie wdrażani byli do zrozu-
mienia zespołowości klasy, wzbudzania poczucia odpowiedzialności ze-
społowej i obowiązkowości. Musieli brać czynny udział w przygotowaniu 
i urządzaniu obchodów szkolnych, wspólnych wycieczek, wystaw i wdra-
żać się do współpracy ze starszymi kolegami. Powinni też badać zwyczaje 
i obyczaje ludowe przez urządzanie regionalnych wycieczek (na przykład 
na wesele wiejskie w ziemi opoczyńskiej)209.

205 A PKie., Ks. pr. RP. [prot. 12 II 1921], Sz. P. nr 2, Opoczno, rkps 22, s. 7.
206 A PKie., Ks. pr. konf. RP. 1929–1945 [prot. 19 i 20 VIII 1933], Sz. P., Dziebałtów, 

rkps 3, s. 63.
207  Ibidem, prot. 30 IV 1934, s. 98.
208 A PKie., Ks. pr. RP. [prot. 3 i 4 IX 1934], Sz. P. nr 2, Opoczno, rkps 24, s. 125.
209  Ibidem, s. 126.
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W  aspekcie wychowawczym uwzględniano zatem wychowanie 
państwowo-obywatelskie poprzez poznawanie życia wielkich Polaków, 
obyczajów regionalnych ludności i życia naszych sąsiadów, uwzględnia-
jąc jednocześnie pierwiastki społeczne, gospodarcze i kulturowe210. Szcze-
gólny nacisk kładziono na różne wycieczki, w czasie których można było 
zdobywać wiedzę nie tylko z przyrody i geografii, ale także z każdego in-
nego przedmiotu. Można było pozyskiwać nawet wiadomości z matema-
tyki, historii, wychowywać młodzież religijnie i moralnie, gdyż przyro-
da jest to wielka księga wiedzy i życia. Uczy ona o wszechmocności Boga, 
o życiu wszelkich stworzeń, ich zwyczajach i potrzebach, a my porównu-
jąc ich życie z życiem ludzkim damy przez to wiele dobrych przykładów 
młodzieży211.

Dlatego szerokie znaczenie przypisywano w programach szkolnych 
wystawom i dłuższym wycieczkom przedmiotowym służącym do wyko-
rzystania poglądowego na różnych lekcjach. Niosły one ze sobą dużo war-
tości naukowych i wychowawczych, stwarzając możliwość korelacji kilku 
przedmiotów, na przykład języka polskiego, historii, geografii, przyrody, 
religii, rysunku i matematyki212.

W kl. III należało uwzględniać umiłowanie rodzinnego miejsca jako 
ośrodka pracy ludzkiej przez bezpośrednie zetknięcie się uczniów z prze-
szłością i zwiedzanie zabytków, kształtować karność i solidarność przez 
wyrabianie poczucia, że klasa to nasz dom213.

Największą rolę w propagowaniu wartości narodowych i patriotycz-
nych przypisywano nauczaniu języka polskiego. Język polski w szko-
le powszechnej był przedmiotem ogniskowym, około którego grupu-
ją się wszystkie przedmioty i ma na celu zapoznanie młodzieży z kulturą 
polską214. Przy omawianiu twórczości poetów zalecano, aby nawiązywać 
do teraźniejszości, ponieważ wpływa to korzystnie na kształtowanie się 

210  Ibidem.
211 ANK r., O/T., Kr. sz. 1915–1985 [prot. 27 X 1927], Sz. P., Bistuszowa, rkps 1, 

s. 111.
212 A PKie., Ks. pr. 1926–1931 [prot. 15 XII 1928], Sz. P. nr 1 im. S. Staszica, Kielce 

1915, rkps 4, s. 28 v.
213 A PKie., Ks. pr. RP. [prot. 3 i 4 IX 1934], Sz. P. nr 2, Opoczno, rkps 24, s. 126.
214  Ibidem, prot. 28 i 29 V 1934, s. 100.
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myśli państwowej, oraz wskazywano zależność ewolucji życia od ludzi215. 
Nadal w szkole w Opocznie występowały trudności z nauczaniem języka 
polskiego. Zalecano zatem, aby dla poprawy mowy polskiej przeprowa-
dzać więcej pogadanek216.

W nauce potrzebna jest koncentracja wszystkich wiadomości, 
a poglądy na różne fakty i wydarzenia należy wyrobić u dzieci przez 
ustawiczne dyskusje w czasie lekcji, a szczególnie przy nauce języka 
polskiego217. 

W wielu szkołach umiejętność poprawnego pisania, nawet w wyż-
szych klasach szkoły powszechnej, pozostawiała wiele do życzenia. Chcąc 
poprawić jakość różnych wypracowań, kierownik szkoły w Michałowie 
pow. iłżecki polecił wysyłanie prac pisemnych uczniów do „Płomyka”. 
Miały to być wierszyki, powiastki lub bajki, najlepiej o tematyce regional-
nej lub patriotycznej218.

W 1937 roku w szkole w Opocznie w celu lepszej realizacji treści ję-
zyka polskiego zakupiono komplety obrazów i więcej literatury dla młod-
szych oddziałów. Ponadto dla poprawy poglądowości w nauczaniu po-
stanowiono zakupić epidiaskop do wykorzystania nie tylko w nauczaniu 
języka polskiego, ale również innych przedmiotów: historii, geografii 
i przyrody219. 

Zgodnie z nowymi tendencjami zalecano, aby w nauczaniu uwzględ-
niać nie tylko regionalizm, lecz też i ważniejsze postacie życia politycz-
nego w Polsce. W 1936 roku takie zalecenia dostała szkoła w Piołunce. 
W materiale do nauczania języka polskiego w kl. II należało uwzględniać 
obrazki z życia J. Piłsudskiego, a w kl. III – legendy ogólnopolskie związa-

215 A PKie., Ks. pr. konf. RP. 1929–1945 [prot. 19 i 29 X 1933], Sz. P., Dziebałtów, 
rkps 3, s. 76. 

216 A PKie., Ks. pr. RP. [prot. 21 XI 1930], Sz. P. nr 2, Opoczno, rkps 24, s. 3.
217 ANK r., O/T., Kr. sz. 1915–1985 [prot. 27 X 1927], Sz. P., Bistuszowa, rkps 1, 

s. 112. 
218 A PKie., O/St., Pr. RP. 1926–1937, Sz. P., Michałów, rkps 3, s. 21. W Samborcu 

w 1939 r. w klasie V język polski nienależycie opanowany, ortografia nie stoi na należy-
tym poziomie. APKie., O/Sa., Pr. RP. 1935–1944 [prot. 30 III 1939], P. Sz. P., Samborzec, 
rkps 22, s. 37. 

219 A PKie., Ks. pr. RP. 1935–1948 [prot. 18 VI 1937], Sz. P. nr 2, Opoczno, rkps 27, 
s. 101.
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ne z wybitnymi Polakami220. Podobnie było w roku 1935 w szkole w Mni-
kowie. Najpierw nauczycielka przeprowadziła pogadankę o Marszałku, 
a następnie uczniowie z dużym zainteresowaniem przypominali sobie 
i mówili, co wcześniej o nim słyszeli221. 

Odbywały się też lekcje o wyraźnym zabarwieniu patriotycznym. 
Na przykład w 1938 roku w Wiązownicy Kolonii w kl. VI w trakcie oma-
wiania czytanki pt. O potrzebie ofiary uczniowie wypowiadali się na temat 
tego, czy Polska zdała egzamin w dążeniu do samodzielności państwa. Na-
stępnie nawiązywano do spraw aktualnych, czyli potrzeby ofiarności Po-
laków na rzecz zagrożonego państwa222. Stąd też uważano, że zarówno 
w języku polskim, jak i w historii przewodnią myślą powinno być kształ-
cenie uczuć patriotycznych i przygotowanie młodzieży do przyszłej pracy 
obywatelskiej223.

W 1928 roku w szkole w Niepołomicach inspektor zalecił ukazanie 
miłości do ojczyny na podstawie twórczości wybitnych pisarzy i poetów. 
Należało zwrócić uwagę na to, dlaczego kochamy Polskę, na podstawie 
tezy Stefana Żeromskiego, miłości ojczyzny w ujęciu ks. P. Skargi, Aloj-
zego Karpińskiego, A. Mickiewicza oraz objaśnić przyczyny powstania 
i treść hymnu narodowego224.

Szczególną uwagę przywiązywano do korelacji międzyprzedmiotowej. 
Przykładem są tu zalecenia dla szkoły nr 2 w Opocznie z 1933 roku. Ję-
zyk polski w szkole powszechnej był przedmiotem ogniskowym o wie-
lostronnych i rozmaitych celach poznawczych, formalnych i wychowaw-
czych. Na lekcjach języka polskiego nauczyciele powinni wyzyskać przede 
wszystkim wartości wychowawcze poruszanych tematów, wprowadzając 
dzieci w świat otaczających je zjawisk. W kl. V zasadniczą treść stanowiły 

220 A PKie., O/Ję., Projekt i sprawozdanie z organizacji roku szkolnego 1936/1937 w Pu-
blicznej Szkole Powszechnej w Piołunce, sprawozdanie z wizytacji i okólniki Inspektora 
Szkolnego w Kielcach (Proj., spraw. z org. r. sz. 19137/1937), P. Sz. P., Piołunka, rkps 20, s. 1. 

221 ANK r., O/III., Ks. hosp. 1932–1940 [prot. 15 V 1935], P. Sz. P., Mników, 
rkps 140, s. 30.

222 A PKie., O/St., Ks. hosp. 1937–1939 [prot. 28 XI 1938], P. Sz. P., Wiązownica Ko-
lonia 1915–1939, rkps 16, s. 7. 

223 ANK r., O/T., Ks. pr. konf. 1911–1930 [prot. 14 VI 1927], Sz. P., Podlipie, rkps 1, s. 93.
224 ANK r., O/Bch., Ks. pr. RP 1927–1932 [prot. 23 i 24 XI 1928], P.P. Sz. 7-kl., Nie-

połomice, rkps 5, s. 66.
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obrazy z całej Polski i fragmenty życia jej sąsiadów. W każdym z omawia-
nych tematów musiały być uwzględniane zasady wychowawcze. Takich 
treści dostarczały: „Płomyk”, „Iskra” i „Orli Lot”. Czytanki tam przedsta-
wione miały wzbogacać umysł każdego dziecka. Język polski pozosta-
wał w stałej łączności z historią. Omawiane na lekcjach historii w kl. V 
czytanki i opowiadania historyczne powinno się wykorzystywać na lek-
cjach języka polskiego. Materiałem do pracy mogły być wyjątki ze Starej 
baśni J.I. Kraszewskiego oraz szereg czytanek starannie dobranych przez 
nauczyciela. Właściwy dobór omawianych obrzędów ludowych i pieśni 
na lekcjach śpiewu miał również ułatwić naukę historii225.

Na języku polskim starano się wykorzystać doświadczenia praktyczne 
uczniów. Temat Praca w ogródku posłużył do samorzutnego i swobodne-
go wypowiadania się dzieci. Następnie wiadomości w tym temacie uzu-
pełniono treścią artykułu z „Płomyka”. Skorelowano również ten temat 
z rysunkiem i zajęciami praktycznymi. Na pierwszym z przedmiotów 
uczniowie rysowali Jak dzieci pracują w ogródku, a na drugim lepili z pa-
mięci, używając plasteliny, takie narzędzia, jak grabie i łopaty226. 

Na lekcjach języka polskiego należało wybierać właściwe wiersze re-
ligijne, legendy, opisy i zabytki związane z życiem religijnym środowiska 
dziecka oraz czytanki o treści etycznej227.

W nauczaniu i analizie wierszy dawano wiele cennych wskazówek. Za-
równo wiersze o treści patriotycznej, jak i innej powinny być najpierw wzo-
rowo przeczytane przez nauczyciela, ponieważ to działa na uczucia dziecka. 
Później dzieci czytają same, a następnie nauczyciel przeprowadza z nimi krót-
ką rozmówkę na temat przeczytanego wiersza. Omawiając go, nie dzieli wier-
sza na zwrotki, bo wtedy uczniowie gubią się w formie. Chcąc wyciągnąć cel 
estetyczny, należy omijać naukę moralną, gdyż nie jest tu głównym celem228.

Uczono też szacunku dla własnych matek. Temat dotyczący Dnia Mat-
ki na języku polskim był omawiany 26 maja 1938 roku w kl. VI szkoły 

225 A PKie., Ks. pr. RP. 1933–1939 [prot. 30 IX 1933], Sz. P. nr 2, Opoczno, rkps 25, s. 5.
226 A PKie., O/St., Ks. hosp. 1937–1939 [prot. 6 V 1938], P. Sz. P., Wiązownica Kolo-

nia 1915–1939, rkps 16, s. 11. 
227  Ibidem.
228 A PKie., O/Sa., Pr. RP. 1922–1927 [prot. 21 V 1926], P. Sz. P., Bodzechów 1916–

1945, rkps 22, s. 116 v. 
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w Wiązownicy Kolonii. Nauczycielka prowadziła z uczniami rozmówkę, 
w czasie której dzieci wypowiadały się, podkreślając miłość i wdzięcz-
ność dla matki. Następnie nauczycielka odczytała wiersz pt. Matka, który 
po omówieniu uczniowie zapisali w zeszytach. Był to ukłon w stronę ma-
tek jako potrzebnych wychowawczyń młodych Polaków i Polek229.

Lekcje języka polskiego miały również w swych treściach budzić szacu-
nek dla różnych zawodów. 16 września 1938 roku w kl. III szkoły w Wią-
zownicy Kolonii przerabiano temat: Praca rolnika. Najpierw nauczycielka 
odpytała z wiersza pt. Matka Boska Siewna, który dzieci poprawnie dekla-
mowały. Na koniec przeczytano i omówiono czytankę pt. Jesienna orka230.

W czasie nauczania języka polskiego, począwszy już od kl. I, należa-
ło dzieci sukcesywnie zapoznawać z bliższym i dalszym otoczeniem oraz 
środowiskiem rodzinnym. Dlatego nauczyciel i wychowawca musi stale 
mieć to na myśli, że osią nauczania i wychowania jest język polski, mocar-
stwowa Polska i jej kultura231. Często zwracano uwagę na systematyczną 
poprawę prac pisemnych z języka polskiego. Należało korygować, wska-
zywać i eliminować błędy ortograficzne, gramatyczne i stylistyczne232. 

Bardzo niekorzystną sytuację zastał inspektor między innymi w la-
tach 1936–1938 w szkołach w Świdniku i Szczawie pow. limanowski. Poza 
złym stanem zeszytów przedmiotowych odnotował, że dzieci w kl. II nie 
znały jeszcze liter, nie opanowały liniatury w zeszytach. Wykazywały duże 
braki w czytaniu, nie potrafiły też wypowiadać się samodzielnie na posta-
wione pytania233. Zwracano uwagę na brak używania przez nie języka lite-
rackiego w czasie zajęć szkolnych234. 

229 A PKie., O/St., Ks. hosp. 1937–1939 [prot. 26 V 1938], P. Sz. P., Wiązownica Ko-
lonia 1915–1939, rkps 16, s. 12.

230  Ibidem, prot. 16 IX 1938, s. 14.
231  Ibidem, s. 7.
232  Ibidem, prot. 22 IV 1939, s. 82.
233 ANK r., O/NS., Insp. Sz., Limanowa [prot. 8 VI 1936], Sz. P., Świdnik 1925–1963, 

rkps 86, s. 321; ANKr., O/NS., Insp. Sz., Limanowa [prot. 28 i 29 I 1938], Sz. P., Szczawa 
1924–1963, rkps 86, s. 233; ANKr., O/NS., Insp. Sz., Limanowa [prot. 11 V 1935], Sz. 
P., Słupia 1925–1965, rkps 86, s. 184; ANKr., O/NS., Insp. Sz., Limanowa [prot. 26 III 
1935], Sz. P., Stopnice 1925–1964, rkps 77, s. 333.

234 ANK r., O/NS., Insp. Sz., Limanowa [prot. 16 III 1937], Sz. P., Młyńczyska 1925–
1962, rkps 77, s. 250. W szkole w Mnikowie w 1938 r. zalecano nauczycielom zadawanie 



Rozdział VII352

W 1934 roku w szkole nr 1 w Ostrowcu dążono do tworzenia biblio-
teczek klasowych i zakupu encyklopedii, aby uczniowie mieli możliwość 
czerpania z niej wiadomości potrzebnych do swego rozwoju. Poszerzanie 
czytelnictwa miało się przyczynić do wyrobienia techniki czytania, która 
jeszcze w starszych klasach kuleje u niektórych uczniów235.

W szkole w Podlipiu w roku 1927 w czasie wizytacji do czytania zgło-
siło się w jednej z klas tylko czworo dzieci. Pomimo posiadania umiejęt-
ności czytania uczniowie ci nie potrafili jednak podać treści i tytułów czy-
tanych książek. W tej sytuacji inspektor zalecił, aby grono nauczycielskie 
zachęcało i pomagało młodzieży w zwiększaniu czytelnictwa oraz kon-
sekwentnie odpytywało uczniów z treści przeczytanych książek. Należa-
ło też wprowadzić ewidencję, którzy uczniowie i jakie książki pożyczają. 
Działania te miały służyć rzetelnej i rzeczywistej poprawie jakości czyta-
nia i stałemu upowszechnianiu czytelnictwa w szkole236. 

Podobnie zwracano uwagę na poprawność czytania dzieci w szkole 
w Mnikowie w 1931 roku. Przy ustępach szczególnie do tego się nadają-
cych należało rozdzielać role, uczyć samodzielnych opowiadań tworzo-
nych z obrazków bez podanej treści i odwrotnie oraz podejmować ilustro-
wanie znanego opowiadania, uczyć układania poprawnych pogadanek, 
a w starszych rocznikach umiejętnie je rozszerzać. Należało także zazna-
jamiać uczniów z bieżącymi wydarzeniami, aby w ten sposób brali oni 
udział we współczesnym życiu publicznym i politycznym państwa237.

Zwracano również uwagę na pracę z uczniami mniej zdolnymi. 
W większości szkół zalecano, aby nauczyciele lepszym uczniom dawali 
określone zajęcie, nadrabiając w tym czasie materiał z uczniami słabymi 
w nauce238. 

mniejszej liczby pytań, więcej cierpliwości, dawanie dziecku swobody wypowiedzi oraz 
eliminowanie ze słownictwa dzieci niektórych potocznych wyrażeń. ANKr., O/III., Ks. 
hosp. 1932–1940 [prot. 3 II 1938], P. Sz. P., Mników, rkps 140, s. 39.

235 A PKie., O/St., Ks. pr. RP. 1934–1946 [prot. 23 I 1935], Sz. P. nr 1, Ostrowiec, 
rkps 1, s. 21. 

236 ANK r., O/T., Ks. pr. konf. 1911–1930 [prot. 27 X 1927], Sz. P., Podlipie, rkps 1, 
s. 108–109.

237 ANK r. O/III., Ks. pr. konf. gr. ped. 1927–1934 [prot. 22 X 1932], Sz. P., Mników, 
rkps 105, bs.

238  Ibidem, prot. 8 II 1938, s. bs.
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W nauczaniu historii i innych przedmiotów starano się wykorzystać nowe 
światowe prądy dydaktyczno-pedagogiczne. W historii stosowano pracę 
twórczą, szkołę pracy Deweya. Według niego należało zwracać większą uwa-
gę na ewolucję w dziejach ludzkości i na postęp w dziedzinie odkryć i wyna-
lazków oraz na ogólny rozwój kultury, zarzucając dominującą dotychczas rolę 
wojen i podbojów u różnych narodów239. Inspektorzy uważali, iż każda lekcja 
ma być twórczym wysiłkiem, bo każda buduje całość człowieka240.

Jeden z nauczycieli szkoły nr 1 im. S. Stasica w Kielcach w 1930 roku, 
stosując się do zaleceń Deweya, ujmował naukę historii jako pełnię sił 
działania dla odsłaniania procesów powstawania i organizacji społe-
czeństw oraz do uwydatniania charakteru ekonomicznego i przemysło-
wego minionych wieków. Służyć miało to podkreślaniu typowych zajęć 
u różnych narodów, zwracając jednocześnie uwagę na ewolucje wyna-
lazków i ich wpływ na życie i ustrój pokoleń ludzkich. Prowadząc lek-
cję w kl. V, wyszedł od dziejów ludów starożytnych, przez wieki śred-
nie, do okresu nowożytnego, uwzględniając historię Polski. Stworzyło 
to możliwość dokładniejszego zobrazowania i przygotowania tła histo-
rycznego do czasów ostatnich Jagiellonów. Dla lepszego zrozumienia te-
matu nauczyciel użył map historycznych i rysunków porównawczych sty-
lów architektonicznych. W ten sposób przygotował grunt i zobrazował 
tło, dzięki czemu kolejna lekcja związana ze świetnym rozwojem Polski 
za ostatnich Jagiellonów była zrozumiała i dostępna dla umysłów dzie-
ci kl. V241. Na lekcjach historii starano się poświęcać czas na omawianie 
dziejów i współczesności byłych ziem polskich. W 1932 roku w szkole 
w Kielcach listopad przeznaczony był na rozważanie historii Śląska. Za-
lecano też, aby podczas tego miesiąca, jak i w ciągu roku szkolnego pod-
kreślać na lekcjach historii autonomiczność Śląska, który jednak wkrótce 
stanie się integralną częścią macierzy242.

239 A PKie., Ks. pr. RP. 1931–1934 [prot. 22–24 VI 1931], Sz. P. nr 1 im. S. Staszica, 
Kielce, rkps 5, s. 7.

240 ANK r. O/III., Ks. pr. konf. gr. ped. 1927–1934 [prot. 26 III 1929], Sz. P., Mników, 
rkps 105, bs.

241 A PK., Ks. pr. RP. 1929–1937 [prot. 10 XII 1930], Sz. P. nr 1 im. S. Staszica, Kielce, 
rkps 10, s. 10.

242  Ibidem, prot. 10 X 1932, s. 9.
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Interesująco brzmiały zalecenia inspektora dla szkoły w Skarżysku-
-Kamiennej w 1928 roku. Nauka historii nie polegała na wyuczeniu się 
całego szeregu królów czy bohaterów, ponieważ dla współczesnego życia 
nie miało to większego znaczenia. Dzieje dawnej Polski należało łączyć 
z dziejami współczesnymi. Żeby jednak wzbudzić zamiłowanie dzieci 
do historii kraju ojczystego, nauczycielka musi sama ukochać ten przed-
miot. Lekcje przez nią prowadzone powinny być żywe, barwne, bo tylko 
wtedy można wzbudzać u uczniów patriotyzm i przywiązanie do ojczy-
zny243. Nauka historii powinna zmierzać do czysto polskiego wychowania, 
kładąc nacisk na ważne postacie polskich bohaterów i wybitnych ludzi244. 
W latach 30. XX wieku zwracano coraz większą uwagę na realizację za-
gadnień gospodarczych245. 

Podobnie w szkole w Niepołomicach w 1927 roku na lekcji powtó-
rzeniowej nawiązywano do dziejów regionalnych i współczesnych wyda-
rzeń. W czasie odpytywania z dziejów Polski od Mieszka I do Jagiellonów 
ucząca pytała o kościół i zamek w Niepołomicach oraz ważniejszych bo-
haterów narodu polskiego. Przy omawianiu Litwy Jagiellonów nawiązała 
do obecnej sytuacji Litwy, obrad Ligi Narodów oraz celu pobytu i misji 
pokojowej J. Piłsudskiego w Genewie246.

Warto też dostrzec duże walory lekcji powtórzeniowej w kl. IV tej 
szkoły w 1928 roku. Po odpytaniu o rozbiorach hospitujący postawił pyta-
nie, dlaczego chętnie uczymy się historii ojczystej. Padło wiele słusznych 
uzasadnień ze strony uczniów. Większość z nich z dużym zainteresowa-
niem uczyła się tego przedmiotu. Zarówno w tej, jak i kl. V hospitujący 
przekonał się, że nauczycielce nie tylko chodzi o przyswojenie materiału, 

243 A PKie., Ks. pr. konf. [prot. 25 V 1928], Sz. P. nr 2 (Kolejówka), Skarżysko- 
-Kamienna 1921/22–1945/46, rkps 3, s. 59.

244  Ibidem, s. 14. Podobną wagę do postaci bohaterów przykładano też w szko-
le w Chmielowie pow. sandomierski. APKie., O/Sa., Ks. pr. RP. 1930–1934 [prot. 
29 I 1932], P. Sz. P., Chmielów, rkps 1, s. 37.

245 A PKie., Ks. pr. konf. RP. 1929–1945 [prot. 19 i 20 VIII 1933], Sz. P., Dziebałtów, 
rkps 2, s. 43.

246 ANK r., O/Bch., Ks. pr. RP. 1927–1932 [prot. 16 XII 1927], P. P. Sz. 7-kl., Niepo-
łomice 1924, rkps 5, s. 24.
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ale stara się naukę zbliżyć do życia – podnosi bowiem ważne zasady i mak-
symy wśród ludów i dziejów i chce je utrwalić w duszach młodzieży247. 

Natomiast nie do przyjęcia było sprowadzanie lekcji historii do czy-
tanki: nie należy lekcji historii traktować jako czytania, nie roztkliwiać 
się, a przeciwnie wyrabiać tężyznę, porównywać momenty współczesne 
z przeszłością. Na koniec należało barwnie opowiedzieć, później przeczytać 
i wreszcie nauczyć wierszyka248. Taka sytuacja miała miejsce między inny-
mi w szkole nr 1 im. S. Staszica w Kielcach w 1933 roku. Lekcja w kl. III 
pt. Śmierć Sowińskiego była bardzo starannie opracowana. Zupełnie meto-
dycznie, a nadzwyczaj serdeczny, prawie przyjacielski ton jakim prelegentka 
zwracała się do dzieci, wywołał bardzo miły nastrój nie tylko wśród dzieci, 
ale i wśród naszego grona249 – ocenił kierownik placówki. 

W tej samej szkole w 1932 roku nauczycielka omawiała na podstawie 
literatury i własnych doświadczeń temat: Nauczanie historii w szkołach 
powszechnych. Wskazała na walory wychowawcze płynące z poznawania 
faktów i zaznajamiania się z życiem społecznym i jego różnymi przeja-
wami. Podkreśliła, że młodzież znajdzie tam pełno przykładów miłości 
Boga, swego państwa i ideałów wszechludzkich250. 

Dużą wagę przywiązywano do środków poglądowych i właściwych 
sposobów ich zastosowania. Interesujące zalecenia zapisano w protokole 
powizytacyjnym w szkole w Opocznie: Nauka ściśle skoncentrowana z na-
uką języka polskiego i geografii. W ogóle przy nauce historii trzeba opie-
rać się nie tylko na mapach, lecz i obrazach historycznych, dostarczanych 
przez ilustrację szkolną. Przy odczytywaniu obrazów należy zwracać uwagę 
na pierwiastek obyczajowy, tj., zapoznanie dzieci ze zbiorami, ich barw-
nością, z układem kompozycyjnym, przez wskazywanie pierwszego obrazu 
i tła, z wyszczególnieniem czynności i ruchów b. trudnych dla zrozumie-
nia przez dzieci i ewentualnie ze zwyczajami, bo dokładne omówienie tych 
pierwiastków da dzieciom podstawowe wiadomości konieczne do prawidło-
wego wyobrażenia sobie faktów historycznych z danej epoki i pozwoli zrozu-

247  Ibidem, prot. 2 VI 1928, s. 36, 38.
248  Ibidem, prot. 16 I 1927, s. 25.
249 A PK., Ks. pr. RP. 1929–1937 [prot. 6 V 1933], Sz. P. nr 1 im. S. Staszica, Kielce, 

rkps 10, s. 26.
250  Ibidem, prot. 12 IV 1932, s. 14.
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mieć różnicę między poszczególnymi epokami, czy w życiu narodu lub naro-
dów w historii powszechnej. Rozumie się, że obrazy winny odczytywać same 
dzieci tylko pod kierownictwem nauczyciela. Obrazy takie należy zostawić 
na ścianie, aby dzieci mogły dobrze sobie utrwalić przerobiony materiał251. 
Ponadto podczas oglądania obrazów należało wyrabiać u dzieci spostrze-
gawczość i pozwolić im na samodzielne wypowiadanie się252. 

Interesujące spostrzeżenie w odniesieniu do odczytywania obra-
zu przedstawił młodzieży inspektor w szkole w Bolesławiu w 1930 roku. 
Przekonywał on młodzież, iż czytać z obrazu można nie tylko oczami lecz 
duszą253. W tym celu przywoływał znaczenie przysłowia: Mówił dziad 
do obrazu a obraz do niego ani razu254.

Brak odpowiednich ilustracji utrudniał w wielu szkołach zrozumienie 
zagadnień historycznych. Bez wykorzystywania materiałów poglądowych 
nie było łatwo też budować postawy patriotyczne255.

Były również lekcje historii prowadzone wzorowo i cieszące się du-
żym zainteresowaniem i aktywnością uczniów nawet w niewielkich szko-
łach wiejskich. Taka sytuacja miała miejsce w szkole w Rzeczniowie pow. 
iłżecki, w 1931 roku. Wizytujący szkołę inspektor wysoko ocenił jedną 
z lekcji: Co do historii – to wyniki są nadzwyczajne. Dzieci orientują się 
znakomicie – z zapałem kreślą fakty historyczne – bez pomocy nauczy-
cielki – posługując się przy tym poprawnym językiem, a trzeba zaznaczyć, 
że to dopiero oddział III gdzie historię traktuje się w formie opowiadań 
historycznych256.

Nie wszędzie jednak było tak dobrze. W szkole w Kazimierzy Wielkiej 
w 1938 roku osiągane wyniki w nauczaniu historii były dużo mniejsze 

251 A PKie., Ks. pr. RP. [prot. 29 i 31 V, 7 VI 1936], Sz. P. nr 2, Opoczno, rkps 24, 
s. 116.

252 A PKie., O/St., Ks. pr. RP. 1934–1946 [prot. 31 III 1938], Sz. P. nr 1, Ostrowiec, 
rkps 1, s. 174.

253  Ibidem, s. 50.
254 ANK r., O/T., Ks. wiz., prot. konf. powizyt., Sz. P., Bolesław 1917–1941, rkps 2, 

s. 50.
255 A PKie., O/Sa., Ks. pr. 1924–1934 [prot. 3 III 1934], P. Sz. P., Bidziny, rkps 4, 

s. 130–131.
256 A PKie., O/St., Pr. RP. 1930 –1934 [prot. 28 IV 1931], Sz. P., Rzeczniów 1923–

1952, rkps 1, s. 32.
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od włożonej w nauczanie tego przedmiotu pracy nauczyciela, co należało 
przypisać temu, iż dzieci napotykały pewne trudności w ujmowaniu chro-
nologicznym faktów i zdarzeń historycznych257. 

Bardziej radykalne zalecenia występowały tuż przed wybuchem 
II wojny światowej. Ucząc wówczas historii, należało zwracać uwa-
gę na agresywność sąsiadów, zwłaszcza Niemców. Występowała po-
trzeba rozwijania ducha rycerskości i ofiarności na rzecz ojczyzny 
oraz wyrabiania wśród mniejszości narodowych poczucia obowiązku 
obywatelskiego258.

Tematy lekcji z geografii starano się często korelować z historią, wie-
dzą o Polsce i językiem polskim. Taki charakter miała lekcja w kl. IV o te-
macie: Podróż Wisłą. Pogadanka dotyczyła miejscowości położonych nad 
Wisłą. Lekcja odbywała się z wykorzystaniem mapy. Nauczycielka prze-
strzegała poprawności wypowiedzi uczniów. O Wieliczce i kopalni soli 
dzieci opowiadały obrazowo, lecz relację o Warszawie potraktowano po-
bieżnie. Nazwy dopływów Wisły dzieci odczytywały same. Wizytator po-
zytywnie ocenił posiadanie prawie przez wszystkich uczniów konturów 
Polski, na których jednocześnie odczytywali i notowali nazwy dopły-
wów Wisły. Materiał przedstawiony na lekcji był zbyt obszerny, należało 
go rozdzielić przynajmniej na dwie lekcje: Miasta nad Wisłą i Dopływy 
Wisły259. Uczniowie wykazali jednak dużą znajomość materiału i zainte-
resowanie treścią lekcji.

Interesującą podstawę do przeprowadzenia lekcji geografii na temat: 
Kultura rolna Wielkopolski stworzyła sobie nauczycielka w kl. V w szkole 
nr 1 im. S. Staszica w Kielcach w 1933 roku. W przeddzień zorganizowała 
uczniom wycieczkę do Składu Maszyn Rolniczych i Izby Rolniczej. Stwo-
rzyła zatem sytuację, która wzbudziła zainteresowanie u dzieci tematem 

257 A PKie., O/Pi., Ks. pr. konf. 1935–1939 [prot. 2 IV 1938, P. Sz. im. H. Kołłąta-
ja, Kazimierza Wielka, rkps 30, s. 97. Podobnie było w Samborcu pow. sandomierski 
w 1939 r.: Wiadomości z historii słabo opanowane. APKie., O/Sa., Pr. RP. 1935–1944 
[prot. 30 III 1939], P. Sz. P., Samborzec, rkps 22, s. 37.

258 A PKie., Ks. pr. RP. 1933–1939 [prot. 22 IV 1939], Sz. P. nr 2, Opoczno, rkps 25, 
s. 82.

259 A PKie., Ks. pr. RP. 1935–1948 [prot. 10 III 1936], Sz. P. nr 2, Opoczno, rkps 27, 
s. 29.
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będącym z natury rzeczy dość słabo znanym lub nieznanym dla uczniów 
szkół miejskich. Wycieczka dała uczniom możliwość poznania szeregu da-
nych statystycznych, do których ciągle się odwoływali. Wystąpiła tu korela-
cja w pewnym stopniu z nauką przyrody i rachunków, w których mogą wy-
korzystać uzyskane dane statystyczne z geografii. Wysoko ocenił te zajęcia 
hospitujący je kierownik szkoły: właśnie spodobało się jej delikatne podejście 
do tej sprawy „bez moralizowania” – dyskretny morał wynikał ze sposobu uj-
mowania tej kwestii i na pewno silniejsze wrażenie wywarł w duszy uczniów, 
niż słowne moralizowanie260. W trakcie tej lekcji zrealizowano kontekst re-
gionalny i gospodarczy na innych ziemiach Polski. 

Ważna rola w zakresie wdrażania do wartości narodowych i patrio-
tycznych przypadała nauczaniu geografii. W 1934 roku w kl. VI w szko-
le nr 2 w Opocznie na lekcjach zalecano położenie nacisku na życie 
gospodarcze i stosunek sąsiadów do Polski. W czasie dyskusji omawia-
no na przykład sprawę żydowską w Niemczech, Palestynie i w Polsce. 
W kl. VI i VII często zadawano wypracowania na temat: Prawa obywate-
la, przygotowując młodzież do życia w dorosłym społeczeństwie261. W tej 
samej szkole w kl. III na lekcji geografii realizującej temat: Życie naszego 
miasta wykorzystano kwestie regionalne. Lekcję oparto na przeprowadzo-
nej wcześniej wycieczce po mieście i obserwacji handlu miejskiego. Naj-
pierw omówiono z dziećmi dzielnice handlowe, następnie rodzaje handlu 
prowadzonego przez rodziców uczniów, uwzględniając stosunek miasta 
do wsi. Ujemną stroną lekcji było zbyt nerwowe zadawanie pytań przez 
uczącego i niepotrzebne próby podpowiadania odpowiedzi na postawio-
ne przez siebie pytania262. 

Należało też zwracać baczną uwagę na współczesne ważne wydarze-
nia dla Polski, uzasadniać przynależność Wybrzeża do państwa oraz uka-
zywać kluczową rolę budowy portu w Gdynia dla gospodarki państwa263.

260 A PK., Ks. pr. RP. 1929–1937 [prot. 17 XII 1933], Sz. P. nr 1 im. S. Staszica, Kielce, 
rkps 10, s. 29 v. i 30.

261 A PKie., Ks. pr. RP. 1935–1948 [prot. 10 III 1936], Sz. P. nr 2, Opoczno, rkps 27, 
s. 101, 114.

262  Ibidem.
263 ANK r., O/III., Ks. hosp. 1932–1940 [prot. 10 XII 1932], P. Sz. P., Mników, 

rkps 140, s. 9. 
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W szkole nr 13 w Częstochowie jeszcze większą wagę przykładano 
do przygotowania uczniów do wycieczek szkolnych. Planując w 1929 roku 
wycieczkę na Wystawę Powszechną w Poznaniu, nauczyciele historii i geo-
grafii na lekcjach tych przedmiotów omawiać będą znaczenie i zadania wy-
stawy krajowej, aby w ten sposób dzieciom dać odpowiednie przygotowanie, 
by jak najwięcej korzyści z tej wycieczki odniosły264. 

Nie wszędzie proces dydaktyczny był owocny i w miarę bezproble-
mowy. Nie najlepiej było z opanowaniem wiedzy z geografii w szko-
le w Samborcu pow. sandomierski w 1939 roku. Potwierdza to zapis 
pohospitacyjny kierownika szkoły dla kl. V: Geografię i przyrodę 25% 
dzieci nie opanowało należycie… Klasa ta posiada 30% dzieci leniwych 
i słabo rozwiniętych265. Zdarzały się też przypadki, iż jeszcze przez kil-
ka lat od uzyskania niepodległości szkoły nie posiadały aktualnych 
map geograficznych. W tej sytuacji inspektorzy zalecali, aby na sta-
rych mapach wykreślać czerwonym atramentem nowe granice pań-
stwa polskiego266.

Na lekcjach geografii zalecano prowadzić zajęcia praktyczne zarówno 
w klasie, jak i terenie, począwszy już od drugiego stopnia nauczania267. 

Nauka przyrody miała zapoznać uczniów z przyrodą i jej pięknem 
we własnym regionie i kraju. W nauczaniu pomocne były wszelkie środ-
ki dydaktyczne. Stąd też w zaleceniach pojawia się obowiązek zaprowa-
dzenia zielników268. Przykładem była tu szkoła w Niepołomicach w 1927 
roku. Inspektor F. Zbyszycki polecił, aby grono nauczycielskie razem 
z młodzieżą szkolną powiększało zbiory różnymi okazami nie tylko z sa-
mej miejscowości, ale i okolicy. Ponadto w miarę możliwości należało 

264 A PCz., Ks. pr. RP. 1922–1930 [prot. 14 I 1929], P. Sz. P., Częstochowa, rkps 14, 
s. 139.

265 A PKie., O/Sa., Pr. RP. 1935–1944 [prot. 30 III 1939], P. Sz. P., Samborzec, 
rkps 22, s. 37.

266 ANK r., O/Bch., Ks. pr. RP. 1927–1932 [prot. 29 X 1927], P.P. Sz. 7-kl., Niepoło-
mice, rkps 5, s. 10.

267 A PKie., Ks. pr. RP. 1926/1927 [prot. 17 III 1926], Sz. P. nr 2, Skarżysko-Kamien-
na 1922/23 – 1958/59, rkps 1, s. 9.

268 A PKie., O/St., Ks. pr. RP. 1931–1934 [prot. 28 IV 1932], Sz. P. nr 2, Starachowice, 
rkps 1, s. 17.
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gromadzić fundusze w celu założenia pracowni przyrodniczej w myśl idei 
szkoły twórczej269.

Taki cel spełniała lekcja w kl. III w szkole w Mnikowie. Najpierw na-
uczycielka odbyła z dziećmi wycieczkę do ogrodu, gdzie omówiono prak-
tyczność ogródka, korzyści i opłacalność jego uprawy, a później zachęciła 
uczniów, aby w domu zakładali choćby niewielki ogródek. Na lekcji wy-
korzystała ten fakt przy omawianiu warzyw i jarzyn270. 

Zwracano też uwagę na funkcjonalną stronę oglądu przyrody. Zale-
cano zatem, aby w miarę możliwości jak najczęściej prowadzić z dzieć-
mi lekcje na dworze, aby praktycznie mogły postrzegać pewne fragmenty 
otaczającej je rzeczywistości271.

Nauka przyrody posiada cały szereg wspólnych z geografią tematów, 
na przykład krajobraz, świat roślinny i zwierzęcy. Dostarcza też wielu te-
matów do pracy w zakresie rysunku272. 

Ważną rolę w krzewieniu patriotyzmu i utrwalaniu postaw narodo-
wych przypisywano, szczególnie po reformie jędrzejewiczowskiej, rów-
nież nauce o Polsce współczesnej. Dużą wagę przywiązywano do rodzi-
mego przemysłu. W 1936 roku w szkole w Kłomnicach w oddziale VI 
tematem był Przemysł ludowy, chałupniczy i rękodzielniczy. Po omówieniu 
wymienionych gałęzi przemysłu nauczycielka przeszła do przemysłu fa-
brycznego, wykorzystując wycieczkę i wystawę, którą wcześniej zwiedziła 
z dziećmi. W interesujący i poglądowy sposób pokazała rolę i znaczenie 
tych gałęzi przemysłowych dla regionu i kraju273.

Poza stroną intelektualną i wychowawczą dużą wagę przykładano 
do kwestii zdrowia i budowania tężyzny fizycznej młodego pokolenia. 
Obok lekcji ćwiczeń cielesnych każdy z nauczycieli powinien przed na-
uką, jak i w czasie dużej przerwy odbywać po 5 minut ćwiczeń dziennie 

269 ANK r., O/Bch., Ks. pr. RP. 1927–1932 [prot. 29 X 1927], P.P. Sz. 7-kl., Niepoło-
mice, rkps 5, s. 4.

270 ANK r., O/III., Ks. hosp. 1932–1940 [prot. 6 X 1936], P. Sz. P., Mników, rkps 140, s. 39.
271 A PKie., O/Sa., Ks. pr. RP 1930–1934 [prot. 29 I 1932], P. Sz. P., Chmielów, 

rkps 1., s. 37.
272 A PKie., Ks. pr. RP. 1933–1939 [prot. 30 IX 1933], Sz. P. nr 2, Opoczno, rkps 25, s. 6.
273 A PCz., Ks. pr. 1933–1934 [prot. 17 II 1936], Sz. P. im. G. Piramowicza, Kłomni-

ce, rkps 1, s. 106.



Wartości patriotyczne i narodowe w procesie dydaktycznym 361

ze swoją klasą274. Pomocne w tych ćwiczeniach miało być radio. W go-
dzinach 7:05–7:20 nadawane były 15-minutowe audycje z komenda-
mi ćwiczeń. Uważano, że ćwiczenia śródlekcyjne i międzylekcyjne mają 
duży wpływ na rozwój umysłowy dzieci275. Odprężają mięśnie, ułatwiają 
obieg krwi i odświeżają umysł nie tylko ucznia, ale i nauczyciela. Zda-
niem inspektora umiejętnie dobrane ćwiczenia cielesne wywierają zba-
wienny wpływ na organizm dziecka zarówno pod względem fizycznym, 
jak i mentalnym, przekładając się pośrednio na jakość jego nauki276. 

Przykładowo w szkole w Męcinie w roku szkolnym 1932/1933 pod-
czas ćwiczeń cielesnych uwzględniane były gry i zabawy oraz kąpiele 
rzeczne, najczęściej w ciepłych porach roku. Przerwy śródlekcyjne wypeł-
niane były łatwymi ćwiczeniami gimnastycznymi i oddechowymi277.

Zdarzały się szkoły nieprzygotowane do nowych wymogów. Taka sy-
tuacja miała miejsce w 1933 roku w szkole w Podobinie pow. limanow-
ski. Lekcję gimnastyki inspektor ocenił bardzo krytycznie. Jego zada-
niem wyglądała ona jak ćwiczenia śródlekcyjne, do których nauczycielka 
nie umiała się zabrać i które rozśmieszały dzieci, widocznie do gimnastyki 
nie przyzwyczajona278. Jej przygotowanie naukowe i zawodowe było sła-
be. Na niezadowalające prowadzenie lekcji miało też zdaniem inspektora 
wpływ to, iż była osobą starszą, szorstką i sztywną w obejściu z dziećmi. 

W celu uspołecznienia i przygotowania młodzieży do pełnienia róż-
nych ról społecznych w przyszłości zalecano, aby nauczyciele w starszych 

274 A PKie., Ks. pr. konf. RP. 1929–1945 [prot. 19 i 20 VIII 1933], Sz. P., Dziebałtów, 
rkps 3, s. 64.

275 A PKie., Ks. pr. RP. [prot. 28 VIII 1931], Sz. P. nr 2, Opoczno, rkps 32, s. 80, 101.
276 ANK r., O/NS., Insp. Sz., Limanowa [prot. 8 IV 1934], Sz. P., Mszana Dolna 

1925–1965, rkps 44, s. 761. Nie wszędzie jednak odbywały się ćwiczenia śródlekcyjne. 
Na przykład w Jaworznej pow. limanowski należało systematycznie przyzwyczajać dzieci 
do tego typu ćwiczeń. ANKr., O/NS., Insp. Sz., Limanowa [prot. 10 VI 1936], Sz. P., Ja-
worzna 1925–1965, rkps 9, s. 404.

277 ANK r., O/NS., Insp. Sz., Limanowa [prot. 6 i 7 III 1933], Sz. P., Męcina I 1925–
1973, rkps 35, s. 659; ANKr., O/NS., Insp. Sz., Limanowa [prot. 14 VI 1935], Sz. P., Szyk 
1925–1962, , rkps 85, s. 633.

278 ANK r., O/NS., Insp. Sz., Limanowa [prot. 29 XI 1933], Sz. P., Pobin 1925–1961, 
rkps 53, s. 446. Podobnie było w Radomiu w szkole im. S. Okrzei. APR., Pos. RP. 1932–
1967 [prot. 17 XII 1932], Sz. P. im. S. Okrzei, rkps 6, s. 73.
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klasach wyćwiczyli jednego ucznia z każdej klasy, który pod kierunkiem 
nauczyciela mającego mieć następną lekcję w danej klasie będzie prowa-
dził ćwiczenia279.

Wizytatorzy zalecali nauczycielom zapoznanie się cenną książkę 
L. Burdy pt. Wychowanie fizyczne w odrodzonej Polsce, w której autor 
w bardzo interesujący sposób poruszał kwestię wychowania fizycznego 
w połączeniu z wychowaniem intelektualnym. Zwracał on baczną uwagę 
na harmonijny rozwój duchowy i fizyczny młodzieży. Uważał, że jeśli nie 
pozwoli się dziecku na ruch i swobodę, doprowadzi się je do skarłowacenia 
i do tępoty umysłowej280.

Ważne znaczenie dla budowania tężyzny fizycznej i zdrowia miały za-
lecenia ministra Felicjana Sławoja-Składkowskiego z 1927 roku w sprawie 
wychowania fizycznego, skierowane do wojewodów, starostów i burmi-
strzów. Organy państwowe miały organizować i rozwijać bazę dla wycho-
wania fizycznego i sprawować kontrolę nad przebiegiem tych działań281.

Praktyczny, życiowy i przyszłościowy cel przypisywano robotom ręcz-
nym, ponieważ uważano, iż kształcą one nie tylko zręczność, ale wyrabia-
ją także poczucie piękna, kształtują cierpliwość, dokładność i staranność 
w pracy282. Zajęcia praktyczne miały również przyczyniać się do rozwo-
ju gospodarczego Polski, poczynając już od wzrostu bazy dydaktycznej 
szkoły. W szkole w Opocznie w 1937 roku uczniowie na zajęciach prak-
tycznych mieli wykonywać pomoce dydaktyczne do języka polskiego, 
geografii i ćwiczeń cielesnych. Zwracano też w czasie ich trwania uwa-
gę na realizację zasad kultury życia codziennego. W dalszej kolejności 
przywiązywano wagę do estetycznego wyglądu sal i uczniów, czemu słu-
żyć miała większość czasu realizowanego na zajęciach praktycznych283. 

279 A PKie., O/St., Ks. pr. RP. 1934–1946 [prot. 30 IX 1935], Sz. P. nr 1, Ostrowiec, 
rkps 1, s. 43. W Bidzinach codziennie odbywano ćwiczenia cielesne w wymiarze 10 mi-
nut. APKie., O/Sa., Ks. pr. 1924–1934 [prot. 3 III 1934], P. Sz., P. Bidziny, rkps 4, s. 131. 

280 ANK r., O/Bch., Ks. pr. RP. 1927–1932 [prot. 15 IV 1929], P.P. Sz. 7-kl., Niepoło-
mice, rkps 5, s. 77.

281 ANK r., O/ T., Akta Miasta Tarnowa, rkps 6, s. 488, 491. 
282 ANK r., O/T., Kr. sz. 1915–1985 [prot. 27 X 1927], Sz. P., Bistuszowa, rkps 1, 

s. 111–112.
283 A PKie., Ks. pr. RP. 1935–1948 [prot. 18 VI 1936], Sz. P. nr 2, Opoczno, rkps 27, 

s. 101.
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W zakresie zajęć praktycznych wykonywane były pewne prace stanowią-
ce ważne uzupełnienie ćwiczeń na lekcjach przyrody. Zajęcia te mogą 
być wyzyskane na wycieczki, a te z kolei jako ćwiczenia w mówieniu 
na lekcji języka polskiego. W ten sposób dochodziło do korelacji z tym 
przedmiotem. 

Podobna sytuacja miała też miejsce w szkołach w Chobrzanach pow. 
sandomierski, i Niepołomicach w roku szkolnym 1938/1939. Ucznio-
wie pierwszej z wymienionych szkół wykonywali wiele użytecznych prac 
na potrzeby placówki: ramy do obrazów, słomianki, sprzęt do ćwiczeń 
cielesnych, modele ważniejszych budynków, przedmioty do użytku do-
mowego oraz przybory do zajęć praktycznych284. W 1928 roku w szkole 
w Niepołomicach chłopcy na zajęciach z robót ręcznych wyrabiali panto-
fle ze sukna. Wizytujący te zajęcia inspektor zauważył, że wszyscy chłopcy 
te roboty wykonują, różnymi wyszywaniami ozdabiają i pantofle te wyra-
biają dla siebie i matek, co im sprawia wielką przyjemność285. 

W szkole w Męcinie w 1933 roku zalecano wdrażanie dzieci wespół 
z nauczycielami do współpracy w gromadzeniu pomocy naukowych, 
ich wykonywania na zajęciach robót ręcznych oraz opieki nad nimi286. 
Oprócz tego inspektor zalecił również, aby na wiosnę 1933 roku założyć 
ogródki szkolne w celu praktycznego nauczania287.

W szkole w Złotej ze względu na różnorodność tematów zajęć posta-
nowiono przypisać je w odniesieniu do wieku uczniów. Był to nie tylko 
program zgodny z zaleceniami, ale też ułożony racjonalnie i dostosowa-
ny do możliwości bazowej szkoły. Na rok szkolny 1936/1937 zaplanowa-
no, że dzieci w klasie I i II będą lepić z plasteliny przedmioty występujące 
w pogadankach i czytankach. W kl. III do półrocza miały być prowadzone 
wycinanki z kolorowego papieru nalepiane na czysty papier (możliwość 
wykorzystania do dekoracji na uroczystości szkolne). Od półrocza dziew-

284 A PKie., O/Sa., Ks. pr. RP. 1934–1939, Publiczna Szkoła Powszechna w Chobrza-
nach 1915–1944 (P. Sz. P., Chobrzany 1915–1944), rkps 1, bs. 

285 ANK r., O/Bch., Ks. pr. RP 1927–1932 [prot. 23 i 24 XI 1928], P.P. Sz. 7-kl., Nie-
połomice, rkps 5, s. 62.

286 ANK r., O/NS., Insp. Sz., Limanowa [prot. 6, 7 III 1933], Sz. P., Męcina I 1925–
1973, rkps 35, s. 658.

287  Ibidem.
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czynki miały wyszywać kanwy, a chłopcy – wykonywać roboty z tektu-
ry. W kl. IV chłopcy mieli robić różne przedmioty z drzewa, a dziewczę-
ta – wyszywać serwetki. W kl. V chłopcy mieli wykonywać dalej roboty 
z drewna, lecz bardziej skomplikowane; podobnie dziewczęta w szydeł-
kowaniu288. Takie nauczanie mogło w przyszłości przynieść korzyści nie 
tylko rodzinom uczniów, szkole, ale i państwu ze względu uniwersalne 
wykształcenie praktyczne uczniów. Realizując zalecenia powizytacyjne, 
kierownik szkoły w Kazimierzy Wielkiej w 1937 roku zobowiązał się zor-
ganizować pracownię do zajęć praktycznych, naukę gospodarstwa do-
mowego dla dziewcząt z kl. VII oraz zakupienia w bieżącym roku szkol-
nym pomocy naukowych, naczyń do szkolnej kuchni i narzędzi do pracy 
w ogródku szkolnym289.

Ze względu na to, że zajęcia praktyczne miały też przygotować mło-
dzież do przyszłego życia zawodowego, ostro krytykowano zaniedbywanie 
tych lekcji. Przykładem była między innymi szkoła nr 8 im. T. Kościusz-
ki w Radomiu. Należało w oddziałach V i VI, które były nieco zaniedba-
ne, wprowadzić systematyczne nauczanie robót ręcznych290. Podobna sytu-
acja miała miejsce w szkole w Podlipiu pow. Dąbrowa Tarnowska w 1929 
roku. Nauczycielka tej szkoły skarżyła się, iż wiele dziewcząt nie przynosi 
na zajęcia żadnego szycia, w związku z czym siedzą bezczynnie. Kierow-
nik szkoły polecił, aby nauczycielka po zakończeniu lekcji ukarała stosow-
nie te dziewczęta, które robót nie mają291. 

Korelacja rysunku z językiem polskim daje możliwość dziecku pozna-
nia kultury narodowej dawnej i współczesnej. Rysunek i nauka przyrody 
również łączą się ściśle ze sobą292. Najczęściej zwracano uwagę, aby na za-
jęciach z rysunku wprowadzać więcej tematów związanych z codziennym 
życiem, uroczystościami szkolnymi i wycieczkami krajoznawczymi293. 

288 A PKie., O/Sa., Ks. pr. RP. sz. 3-kl. Złota 1936–1939, P. Sz. P., Złota, rkps 10, bs.
289 A PKie., O/Pi., Ks. pr. konf. 1935–1939 [prot. 12 i 18 VI 1937], P. Sz. im. H. Koł-

łątaja, Kazimierza Wielka, rkps 30, s. 60, 61.
290 A PR., Pr. RP. 1915–1944 , Sz. P. nr 8 im. T. Kościuszki, rkps 1, s. 59.
291 ANK r., O/T., Ks. pr. konf. 1911–1930 [prot. 20 IV 1929], Sz. P., Podlipie, rkps 1, 

s. 110.
292 A PKie., Ks. pr. RP. 1933–1939 [prot. 30 IX 1933], Sz. P. nr 2, Opoczno, rkps 25, s. 6.
293 ANK r., O/NS., Insp. Sz. Limanowa [prot. 7 XII 1933], Sz. P., Jaworzna 1925–

1965, rkps 9, s. 411. 
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Należało starać się uwzględniać tradycje świąt kościelnych i państwowych 
oraz opiekę i dokarmianie ptaków294. Kierownik zalecał po hospitacji, aby 
dzieci po zajęciach rysowały na tablicy, co powinno być, a czego nie było 
na bieżącej lekcji295. Wreszcie należy też systematycznie dążyć do czystości 
i przejrzystości rysunku296. 

Ważne miejsce w nauczaniu przypisywano nauce śpiewu, ponieważ 
była ona konieczna dla prawidłowego rozwoju zdrowia, wykorzystania 
tych zdolności w czasie służby wojskowej i przywrócenia roli i znacze-
nia pieśniarstwu narodowemu w wyzwolonej Polsce. Przykładowo w 1937 
roku w szkole nr 2 w Opocznie w celu podniesienia poziomu śpiewu po-
stanowiono zakupić fisharmonię. Aby wzbudzić większe zainteresowanie 
nie tylko wśród uczniów, ale i w środowisku, zorganizowano w tej pla-
cówce Święto Pieśni297.

Zdaniem inspektora pomiędzy nauką śpiewu a nauką innych przed-
miotów zachodzi bardzo ścisła korelacja, dlatego pomiędzy nauczyciela-
mi śpiewu i innych przedmiotów powinny mieć miejsce konsultacje w tej 
kwestii298.

Nauka śpiewu miała się też przyczyniać do realizacji i podnoszenia 
kultury dnia codziennego. Stąd też w Złotej pow. sandomierski w 1936 
roku zalecano: aby dzieci ze śpiewem opuszczały szkołę i wychodzą tak 
na ulicę299.

Zdarzało się również, iż nie wszyscy nauczyciele odbywali lekcje zgod-
nie ze wskazaniami metodycznymi. Przykładowo w Podobinie w 1933 
roku dzieci śpiewały przez całą lekcję. Brak było jednak na tej lekcji teorii 
śpiewu i wyjaśnienia treści patriotycznych i narodowych występujących 
w piosenkach i pieśniach300. 

294 ANK r., O/III., Ks. hosp. 1932–1940 [prot. 10 XII 1932], P. Sz. P., Mników, 
rkps 140, s. 9.

295  Ibidem, prot. 15 X 1936, s. 39.
296  Ibidem, prot. 14 X 1937, s. 39.
297  Ibidem.
298 A PKie., Ks. pr. RP. 1933–1939 [prot. 13 XII 1932], Sz. P. nr 2, Opoczno, rkps 25, s. 9.
299 A PKie., O/Sa., Ks. pr. RP sz. 3-kl. Złota 1936–1939, P. Sz. P., Złota 1921–1944, 

rkps 10, bs. 
300 ANK r., O/NS., Insp. Sz., Limanowa [prot. 29 XI 1933], Sz. P., Podobin 1925–

1961, rkps 53, s. 446.
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W kształtowaniu właściwego kręgosłupa moralnego i obywatelskiego 
dużą rolę odgrywały lekcje religii, zarówno katolickiej, jak i mojżeszowej. 
Celem nauczania religii mojżeszowej w szkole powszechnej było: oma-
wianie Dziejów Biblijnych, wyciąganie z przerabianych wiadomości wnio-
sków historycznych, etycznych, moralnych oraz wskazywanie dzieciom 
ideału posłuszeństwa rodzicom i władzy301.

Zalecano też, aby na poziomie odpowiadającym wiekowi uczniów 
stwarzać możliwości zdobywania wiadomości w oparciu o wychowa-
nie moralno-religijne przez przygotowanie społeczno-obywatelskie, 
z uwzględnieniem potrzeb życia gospodarczego w środowisku302.

Nie w każdej szkole były sprzyjające warunki do nauczania religii. 
Przykładem może być szkoła nr 1 w Ostrowcu w 1935 roku. Nauczający 
religii ksiądz prefekt miał duże trudności w aktywizowaniu uczniów, po-
nieważ w szkole brak było pomocy naukowych do jej nauczania, a także 
duża liczba dzieci nie posiadała wymaganych podręczników do nauczania 
tego przedmiotu303. 

W szkole w Podlipiu z kolei ksiądz zauważył, że jego oceny są gor-
sze od tych, których sobie życzył. Powodem był brak nie tylko zaintere-
sowania ze strony uczniów i ich rodziców nauczanym przedmiotem, ale 
i dopilnowania z ich strony odrabiania przez dzieci lekcji w domu304.

Nauka religii też powinna być z korelowana z historią, geografią, zaję-
ciami praktycznymi i śpiewem305. 

Oprócz lekcji religii uczniowie mieli się modlić przed i po nauce 
szkolnej. W związku z pewnymi zmianami kierownik szkoły w Kazimie-
rzy Wielkiej w 1937 roku odczytał tekst modlitwy, jaki został ustalony 
i ogłoszony w okólniku inspektora szkolnego. Tekst obowiązującej mo-

301 A PKie., Ks. pr. RP. 1929–1937 [prot. 10 XII 1930], Sz. P. nr 1 im. S. Staszica, Kiel-
ce, rkps 10, s. 7. Zob. też: Program nauki w szkołach powszechnych siedmioklasowych, Re-
ligia rzymsko-katolicka, Warszawa 1924, s. 4–23. 

302 A PKie., Ks. pr. konf. RP. 1929–1945 [prot. 19, 20 VIII 1933], Sz. P., Dziebałtów, 
rkps 2, s. 56.

303 A PKie., O/St., Ks. pr. RP. 1934–1946 [prot. 23 I 1935], Sz. P. nr 1, Ostrowiec, 
rkps 1, s. 21.

304 ANK r., O/T., Ks. pr. konf. 1911–1930 [prot. 18 I 1930], Sz. P., Podlipie, rkps 1, 
s. 114.

305 A PKie., Ks. pr. RP. 1933–1939 [prot. 30 IX 1933], Sz. P. nr 2, Opoczno, rkps 25, s. 7.
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dlitwy musiał być wydrukowany i powieszony w każdej klasie. Rok wcze-
śniej zwrócono uwagę na sposób odmawiania modlitwy przez dzieci oraz 
treść okrzyku na cześć ojczyzny. Dzieci miały wyraźnie i zrozumiale wy-
mawiać słowa modlitwy, przyjmując właściwą postawę306.

Nauczyciel, który potrafi odpowiednio zorganizować sobie pracę 
w klasie, poprzez naukę rachunków w dużym stopniu może zrealizować 
zalecany czynnik społeczno-obywatelski, gdyż ma możliwość stosowania 
korelacji międzyprzedmiotowej. Praktyczne tego przełożenie znajdowa-
ło wyraz w pracy młodzieży w sklepikach uczniowskich opartych na za-
sadach spółdzielczych. Korelacja matematyki z nauczaniem języka pol-
skiego polegać miała między innymi na przestrzeganiu poprawnych form 
gramatycznych. Nauczanie geometrii łączono też ściśle z rysunkami i za-
jęciami praktycznymi, które powinny wyprzedzać ją307. Zalecano, aby te-
maty zadań z rachunków nawiązywały do życia praktycznego308.

Podobnie było w szkole w Mnikowie w 1931 roku. Materiał nauko-
wy przerabiano w myśl zasady: „mniej, ale gruntowniej”. Przy metodzie 
nauczania rachunków nie należało opierać się tylko na wzorach, ale też 
czerpać przykłady z praktyki życia codziennego309. Przykładem mogą być 
ceny sklepowe i gospodarcze. Trudniejsze tematy można urozmaicać ćwi-
czeniem śródlekcyjnym lub piosenką310. Od kl. III należało przerabiać 
więcej przykładów i zadań oraz systematycznie angażować dzieci do ukła-
dania zagadnień311.

Przykładem konsekwentnego podnoszenia jakości i postępów w na-
uczaniu była szkoła w Podlipiu w 1929 roku. Inspektor zauważył, że 
w kl. II dzieci dobrze liczą, używają liczmanów, kwadracików i przy mno-
żeniu układają prostokąty i kwadraty, które są wyodrębnieniem wielkości 
iloczynów. Zalecił również, aby na ścianie w każdej klasie wisiał arkusz 

306 A PKie., O/Pi., Ks. pr. konf. 1935–1939 [prot. 15 X 1936, 18 II 1937], P. Sz. im. 
H. Kołłątaja, Kazimierza Wielka, rkps 30, s. 36, 51.

307  Ibidem, prot. 30 IX 1933, s. 7, i prot. 3 II 1934, s. 18.
308 A PKie., O/Pi., Ks. pr. konf. 1935–1939 [prot. 15 X 1936], P. Sz. im. H. Kołłątaja, 

Kazimierza Wielka, rkps 30, s. 46.
309 ANK r., O/III., Ks. hosp. 1932–1940 [prot. 10 i 30 IX 1932], P. Sz. P., Mników, 

rkps 140, s. 3, 4.
310  Ibidem, prot. 17 II. 1937, s. 39.
311  Ibidem, prot. 4 X 1937, s. 39.
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papieru o wielkości 1 m2 podzielony na dm2. W kl. I okienka występu-
jące na nim miały nie być wypełnione, w kl. II – wypełnione w zakresie 
postępu w nauce i w kl. III – wypełnione w całości. Arkusz ten miał być 
pomocny w następnych klasach przy działaniach na ułamkach, liczbach 
dziesiętnych, przy mnożeniu wielomianów itp. Miał być również uzmy-
słowieniem jednostek miar powierzchni, a bok tego kwadratu – jedno-
stek miar długości312. Zadbano więc o to, aby przyszli obywatele państwa 
byli przygotowani do wszelkich obliczeń przydatnych w codziennym do-
rosłym życiu. 

Stopień realizacji wartości patriotycznych i narodowych na konkret-
nych lekcjach był zróżnicowany. Uzależniony był też od treści nauczanego 
przedmiotu, sposobu podejścia do obowiązku nauczania przez nauczy-
cieli oraz wpływu różnych środowisk, z jakich wywodzili się uczniowie. 
Największe możliwości dawały oczywiście przedmioty humanistyczne 
i lekcje śpiewu. Największą uwagę zwracano na znajomość i szacunek dla 
godła, hymnu, flagi i najważniejszych przedstawicieli rządu (J. Piłsud-
ski, I. Mościcki, E. Rydz-Śmigły). Nawet w środowiskach obojętnych lub 
nieprzychylnych szkole z czasem do tych wartości udawało się przeko-
nać nie tylko uczniów, ale również i ich rodziców. Było to możliwe dzięki 
niejednokrotnie niemalże syzyfowej pracy polskiego nauczyciela zmaga-
jącego i pokonującego cały szereg piętrzących się przed nim trudności 
i problemów. Bardziej przekonywujący wpływ na poznawanie i utrwala-
nie tych wartości miały pomoce oraz wycieczki naukowe i krajoznawcze. 
Zarówno ich liczba, jak i wartość naukowa uzależnione były od zasobów 
finansowych szkoły, pomocy samorządów, rodziców, przedsiębiorców, 
bogatszych chłopów i posiadaczy ziemskich. Uogólniając, w przypadku 
większości hospitowanych zajęć nauczyciele starali się realizować progra-
my nauczania z naciskiem na wartości narodowe i patriotyczne przez cały 
okres międzywojenny w polskiej szkole.

312 ANK r., O/T., Ks. pr. konf. 1911–1930 [prot. 27 X 1927], Sz. P., Podlipie, rkps 1, 
s. 109.
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Sumując rozważania zwarte w niniejszej publikacji, należy odnieść się 
do problemu ważności i uniwersalności idei wychowawczych II Rzeczy-
pospolitej w odniesieniu do współczesnej rzeczywistości Polski. W jakim 
stopniu i zakresie możemy je adaptować w dzisiejszym wychowaniu dzie-
ci i młodzieży? Wdrażane w szkołach powszechnych Polski międzywojen-
nej wartości zawarte w wychowania narodowym czy potem państwowym 
(państwowo-obywatelskim) i państwowo-obywatelskim (obywatelsko-
-państwowym [narodowym]) miały istotne znaczenie dla odbudowy jed-
ności narodowej oraz obywatelskiej utożsamiania się z pojęciem „polska 
państwowość”. W każdej z tych idei wychowawczych w zależności stawia-
nych im celów mniej lub bardziej wybrzmiewały takie wartości, jak: na-
ród, religia, rodzina, obywatel, państwo, honor. Niezależnie od toczących 
się dyskusji naukowych czy polityczno-społecznych istnieje przeświad-
czenie, iż wartości te pozwoliły nam przetrwać czas tragizmu lat II wojny 
światowej (martyrologii) i okres powojenny (sowietyzacja). Zastanawiając 
się nad problemem wymienionych wartości w przeszłości i teraźniejszo-
ści, warto też zwrócić uwagę na formy ich przekazywania. 

W II Rzeczypospolitej były to uroczystości państwowe, szkolne, ko-
ścielne i rzadko występujące lokalne, obchodzone z okazji ważnych wy-
darzeń dla narodu polskiego, wzorce postaw osób zasłużonych dla krze-
wienia polskości czy działalność młodzieżowych organizacji szkolnych. 
Mając powyższe na uwadze, nasuwa się pytanie, rodzą się wątpliwości, 
czy współcześni uczniowie zdobywający swoje doświadczenie życiowe 
przy komputerze zaakceptują zarówno wspomniane wartości, jak i formy 
ich przekazywania. Odpowiedź może być niejednoznaczna, ale czy tylko 
jednoznacznie negująca? Raczej nie. Pojawia się więc następne pytanie, 
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czy internet może być przeszkodą w uzyskiwania wiedzy, wiadomości, in-
formacji na przykład o ważnych postaciach historycznie, czy jest to tyl-
ko stwierdzenie usprawiedliwiające naszą niewiedzę lub niechęć do tych 
wartości, irracjonalny wygodny pewnik, iż uczniowie tematyką wartości 
narodowych się nie interesują. A może to osoby odpowiedzialne za wy-
chowanie, zarówno szkolne, jak i pozaszkolne, nie potrafią lub nie chcą 
tą tematyką ich zainteresować? Nie można tylko w sposób przygnębia-
jący pokazywać trudne chwile narodu polskiego. To zniechęca młodzież 
do interesowania się i poznawania dziejów narodowych i państwowych. 
Właśnie dzięki różnym możliwościom internetu i formom oddziaływania 
na receptory, intelekt i osobowość uczniów można w sposób ciekawy i bu-
dujący pokazywać zarówno wspaniałe, jak i trudniejsze chwile dziejowe. 
Na bazie heroizmu bohaterów walczących w powstaniach i obu wojnach 
można utrwalać tożsamość narodową i właściwe oraz nieprzemijające 
wartości i postawy patriotyczne, nawet w zjednoczonych krajach Unii Eu-
ropejskiej. Unia musi uznać wartości prawnie zapisane, najpierw miłość 
i przywiązanie do własnej ojczyzny, a potem do Europy. Może to tylko 
korzystnie wpływać na uniknięcie konfrontacji ideowych i narodowych 
państw członkowskich oraz szybszą integrację i ściślejszą współpracę 
członków Unii Europejskiej – tylko ten oczywisty fakt muszą zrozumieć 
rządzącą nią elity europejskie. Budujemy przeświadczenie, iż dla współ-
czesnej rzeczywistości tendencje globalistyczne są ważniejsze niż zaścian-
kowy patriotyzm określany często mianem skrajnego nacjonalizmu. Sądzi 
się, że między rzeczywistością społeczno-polityczną II Rzeczypospolitej 
a obecną nie ma łączących je wartości, analogii w wychowaniu. Czy tak 
jest? Warto się na tym zastanowić, by kolejny raz nie stanąć do społecz-
nego egzaminu ze znajomości tych wartości. I może dlatego jednak warto 
przeanalizować, jakie i ile wzorców zaczerpnęliśmy z okresu międzywo-
jennego w czasach ostatnich ponad 30 lat istnienia III Rzeczypospolitej.

Po 123 latach niewoli naród polski musiał zacząć odbudowywać swo-
je państwo, a wraz z nim zdewaluowane przez zaborców poczucie wła-
snej odrębności i godności. Aby tak się stało, należało dokonać zmian 
w świadomości społecznej. Ważną rolę w tym zakresie przypisywano wy-
chowaniu narodowemu, które skierowane na integrację i unifikację lud-
ności polskiej spod wszystkich zaborów, miało za zadanie odbudowanie 
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i kształtowanie tożsamości narodowej oraz wartości patriotycznych wśród 
społeczeństwa. Zadanie to władze państwowe powierzyły odbudowywa-
nemu powoli szkolnictwu. Pojawiły się poglądy głoszące, że decydujące 
znacznie w przemianie społeczeństwa polskiego odegrają idee wycho-
wawcze prezentowane i wdrażane przez oświatę. Należy zauważyć, iż myśl 
narodowa rozwijała się już pod koniec XIX oraz na początku XX wieku 
i była wyrazem tęsknoty za utraconym bytem narodowym. Trzeba pamię-
tać przede wszystkim o wpływie idei wychowawczych będących wytwo-
rem szkolnictwa polskiego autonomicznej Galicji. Szczególnie na łamach 
czasopisma „Szkoła” pojawiało się wiele artykułów mających na celu skie-
rowanie całego wychowania na tory narodowe, tak by oświata, idąc rów-
nym krokiem z postępem wieku, nie traciła tych cech rodzimych, na których 
polega cała jej praktyczna pożyteczność wobec narodu i państwa1.

Ich autorzy podkreślali w swoich tekstach, jak ważną rolę winno od-
grywać wychowanie nastawione na przygotowanie młodego człowieka 
do wypełniania obowiązków wobec narodu i państwa. Zadaniem szko-
ły powinno być rozwijanie u wychowanków takich wartości, jak dobro, 
prawda, piękno, sprawiedliwość, odpowiedzialność i patriotyzm. Wszyst-
kie one winny być przepełnione duchem religijności. Wychowanie szkol-
ne powinno wzmacniać jedność narodową w państwie polskim, a pod-
stawą wychowania winna być osobowość narodu, czyli wychowanie 
na narodowych dobrach kulturowych.

W ten sposób zrodziły się w niepodległej Polsce nurty wychowania 
szkolnego – narodowy, który istniał mniej więcej do roku 1926, kiedy 
to przewrocie majowym zaczęto wdrażać nowy kierunek określany jako 
państwowy (państwowo-obywatelski), a w jego ramach od 1935 roku wy-
odrębniony nurt obywatelsko-państwowy (narodowy).

Ważnym elementem w działalności wychowawczej było w II Rzeczy-
pospolitej i powinno być obecnie przedstawianie uczniom sylwetek wy-
bitnych Polaków, wśród których postać J. Piłsudskiego wiodła prym kie-
dyś i powinna zająć poczesne miejsce dzisiaj. W dziejach najnowszych 
naszego kraju nie było postaci, która wywoływałaby tak wielkie emocje. 
Marszałek już za życia miał fanatycznych zwolenników i zaciekłych wro-

1 A . Karbowiak, Polskie czasopisma pedagogiczne, Warszawa 1912, s. 35. 
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gów. Dyskusja oceniająca J. Piłsudskiego toczyła się w okresie II Rzeczy-
pospolitej, trwa również i obecnie. Występuje jednak element niezależ-
nie łączący jego przeciwników i zwolenników od czasu. Wszyscy zgodnie 
uważają go za wielkiego patriotę. Jedni i drudzy, abstrahując od oceny 
motywów, jakimi Marszałek kierował się w życiu, przyznawali i przyznają, 
że był wskrzesicielem niepodległej Polski. Wokół jego osoby powstała le-
genda, która często spotyka się z krytyką. Pamiętajmy jednak, że jej sym-
bolika wyrosła z odczuwanego przez Polaków „głodu wolności”. Legendę 
J. Piłsudskiego głosił i utrwalał nie tylko bezpośrednio obóz legionowo-
-peowiacki, ale poprzez zalecenia władz szkolnych lub też pod wpływem 
własnych poglądów polski nauczyciel wraz z młodzieżą szkolną. Szcze-
gólnie widoczne to było w czasie obchodów takich uroczystości państwo-
wych, jak między innymi dzień imienin Marszałka, kolejne rocznice jego 
śmierci i Dzień Niepodległości.

Czy wiecie, kto On?
Zrodzony legendą,
Co szła przez polskie łany tyle lat,
Która zostanie i tym, co przybędą,
W nowy, świtaniem obudzony, świat,
Aż z niej słoneczną opowieść wyprzędą2.

Z okazji rocznic związanych z Marszałkiem i jego Legionami, wyda-
rzeń historycznych łączących się z odzyskaniem niepodległości śpiewane 
są pieśni legionowe, wygłaszane patetyczne mowy, ale czy wówczas na-
stępuje wczuwanie się w przeżycia tamtych bohaterów? Czy znamy treść 
wydarzeń z nimi związanych, czy może jest to tylko przejaw bezrefleksyj-
nej okazjonalnej emocji? Mając to na uwadze nasuwa się też pytanie, czy 
znamy słowa naszego hymnu, czy potrafimy zaśpiewać Bogurodzicę? Czy 
przyjmowana postawa i gesty wykonywane w ich trakcie to szacunek dla 
naszej historii, czy to tylko nasza wizerunkowa ekspozycja dla zgroma-
dzonej publiczności?

2  W. Wójcik, Legenda Piłsudskiego w polskiej literaturze międzywojennej, Katowice 
1986, s. 11 – fragment wiersza Pieśń o Józefie Piłsudskim.



Zamiast zakończenia… 373

Oprócz postaci marszałka J. Piłsudskiego w pracy wychowawczej 
szkół powszechnych II Rzeczypospolitej pojawiły się także inne po-
stacie. Nasza narodowa historia zawiera pokaźny panteon osób, które 
wniosły w polskie dzieje nieoceniony wkład, bohaterów zarówno hi-
storycznych, jak i współczesnych wydarzeń: Bolesław Chrobry, kró-
lowa Jadwiga, Mikołaj Kopernik, Stefan Batory, Jan Kochanowski, ks. 
Piotr Skarga, król Jan III Sobieski, Józef Bem, Jan Henryk Dąbrowski, 
książę Józef Poniatowski, Kazimierz Pułaski, Tadeusz Kościuszko, Ju-
liusz Słowacki, Stanisław Staszic, Józef Wybicki, Stanisław Moniuszko, 
Fryderyk Chopin, postacie z historii powszechnej wnoszące pozytywne 
wartości do naszej narodowej historii: Jerzy Waszyngton, Napoleon Bo-
naparte oraz współczesne – prezydenci Gabriel Narutowicz, Stanisław 
Wojciechowski, Ignacy Mościcki czy marszałek Edward Śmigły-Rydz, 
Maria Curie-Skłodowska, Henryk Sienkiewicz, Adam Asnyk, Stanisław 
Wyspiański, Stefan Żeromski, Maria Konopnicka, Andrzej Małkow-
ski, Ignacy Łukaszewicz, Michał Drzymała, Thomas Woodrow Wilson. 
Wszystkie one miały budzić szacunek uczniów dla osiągnięć polskiej 
kultury, nauki, postępu społeczno-gospodarczego, a w konsekwencji 
przywiązanie i miłość do kraju ojczystego. 

Podobną rolę miały za zadanie spełniać wszelkie uroczystości zarów-
no o znaczeniu historycznym, jak i współczesnym. Zawierały one w sobie 
duży ładunek emocji mających wpływ na postawy patriotyczne i religij-
ne uczniów. Biorąc pod uwagę wydarzenia historyczne, najczęściej uro-
czyście obchodzono rocznicę pod bitew: Grunwaldem, Wiedniem, Oliwą, 
rocznicę wybuchu powstania kościuszkowskiego, listopadowego, stycz-
niowego, uchwalenia Konstytucji 3 Maja, powołania KEN.

W procesie wychowania w szkołach Polski lat 1918–1939 istotną rolę 
odegrały wydarzenia okresu 1918–1922 mające duży wpływ na kształto-
wanie się państwowości oraz tożsamości narodowej Polaków po okresie 
zaborów. Wydarzenia te to przede wszystkim odzyskanie niepodległości, 
walki w obronie granic: z Ukrainą o Lwów i kresy, konflikt z Niemcami 
o Górny Śląsk, Czechami o Śląsk Cieszyński, uzyskanie dostępu do Bał-
tyku oraz niewątpliwie wojna polsko-bolszewicka i przyłączenie Wilna 
do Polski. Obchody rocznic niepodległościowych w OSK uznane przez 
kuratorium jako święto z dniem wolnym od pracy obchodzono na wiele 
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lat wcześniej niż w całej Polsce. W Polsce ustawowo zaczęto obchodzić 
to święto od 1938, a w OSK od 1927 roku3.

Niezależnie od modelu wychowania planowane cele wychowaw-
cze nauczyciele osiągali poprzez zakładanie w szkole organizacji mło-
dzieżowych i ich działalność. W okresie międzywojennym w szkołach 
powszechnych istniało szereg organizacji uczniowskich. Spełniały one 
bardzo ważną rolę w kształtowaniu świadomości narodowej i postaw 
obywatelskich uczniów. Były jednym z elementów procesu wychowania, 
który winien uwzględniać koordynację wszystkich poczynań wychowaw-
czych na terenie placówki. Zaczęły powstawać w szkołach zaraz po od-
zyskaniu niepodległości. Zdecydowana ich większość rozpoczęła jednak 
działalność z początkiem lat 30., bowiem nowa ustawa o systemie oświaty 
bardzo wyraźnie kładła nacisk na wychowanie, szczególnie państwowe. 

W szkołach powszechnych w latach 1918–1939 działało szereg organi-
zacji: koła PCK, Białego Krzyża, LOPP, LMiK, harcerstwo, koła sportowe, 
teatralne, przedmiotowe, organizacje o charakterze religijnym: Stowarzy-
szenie „Dzieciątka Jezus” w kl. I, „Rycerstwo Chrystusowe” w kl. VI–
VII, Koło Krucjaty Eucharystycznej. Organizacją, której przypisywa-
no szczególnie ważną rolę w propagowaniu szacunku do państwa, było 
harcerstwo. 

W okresie międzywojennym w programach wychowawczych szkół 
powszechnych niezależnie od idei dominowały działania o charakterze 
patriotycznym i religijnym. Odzyskanie niepodległości wyzwoliło u na-
uczycieli nastroje patriotyczne i szacunek do ojczyzny. Starali się oni 
za pomocą różnych metod przekazywać je uczniom, rozumiejąc, że jest 
to ważna forma budowy polskiej państwowości, umacniania narodowej 
tożsamości oraz kształtowania powinności obywatelskich. Potwierdze-
niem tego były różne akcje charytatywne. Do powszechnych i prowadzo-
nych z dużym rozmachem oraz efektami należały kwesty na pomoc po-
wstańcom śląskim, a w latach 30. XX wieku – na pomoc w dozbrajaniu 
polskiej armii. 

3  E. Juśko, A. Niedojadło, Uroczystości w szkołach Okręgu Szkolnego Krakowskie-
go jako element kształtowania świadomości narodowej, patriotycznej, moralno-religijnej 
i obywatelskiej w II Rzeczypospolitej, Toruń 2018, s. 43, 44.
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Założenia wychowania narodowego czy państwowego rozumiane 
w kontekście ówczesnej rzeczywistości politycznej i społecznej przeszły 
do historii. Czy jednak obecnie straciły swoje znaczenie i aktualność? Jaki 
jest pogląd na nie współczesnych uczniów, przyszłych obywateli Polski, 
a jaki wychowujących ich nauczycieli czy ideologów i polityków decydu-
jących o narodowej przyszłości?

Czy można porównać dwie rzeczywistości, tamtą, II Rzeczypospoli-
tej, i obecną, naszą, III Rzeczypospolitej XXI wieku? Mając na uwadze 
sytuację społeczną, polityczną i ekonomiczną, zauważamy, że jest ona zu-
pełnie inna, ale czy wartości patriotyczne, narodowe, szacunek do pań-
stwa zmieniły swoje znaczenie? Czy nagle utraciły swą wartość przez to, 
że członkostwo Polski w Unii Europejskiej czy w NATO zmieniło naszą 
tradycję i dziedzictwo narodowe? Odpowiedź jest prosta: nie straciły i nie 
zmieniły! Wartości pozostają takie same, niezmienne. Mając tego świado-
mość oraz wiedzę, możemy je stosować we współczesnej rzeczywistości. 

Należy więc zgodzić się ze stanowiskiem Antoniego Smołalskiego, który 
pisał: Dawne ideały żyją w jakieś mierze także w pokoleniach współczesnych. 
Toteż chcąc zrozumieć dobrze teraźniejszość, trzeba poznawać przeszłość, 
zwłaszcza jej składniki, które są nadal żywe. Poznawanie dawnych ideałów 
wychowawczych powinno łączyć się z ich wartościowaniem, z wyborem i kon-
tynuacją. Dzieła ludzkiej kultury duchowej powstawały dotychczas zawsze 
w drodze kontynuacji jednych idei i przezwyciężania innych4.

To rolą szkoły i wychowawców jest kształtowanie poprzez wychowanie 
świadomości społecznej uczniów, tak by wynikała ona z przeszłości dającej 
im wiedzę, jak żyć w teraźniejszości. Odeszło w przeszłości i odchodzi w te-
raźniejszości od nas tylu wybitnych i wartościowych ludzi, coraz więcej rzeczy 
znika sprzed naszego oblicza. Niech więc pozostaną w naszej pamięci, bo je-
żeli ich nie utrwalimy, znikną bezpowrotnie, a wraz z nimi nasza tożsamość:

I cóż, że zgasłe zamknęli Mu oczy,
Pod władczym, twardym cieniem brwi wikinga?
Cóż, że na trumnie szara czapka leży,
Wielka buława i zwycięska klinga?
4 A . Smołalski, Ideały wychowawcze w polskiej myśli pedagogicznej od XVI w. do koń-

ca II Rzeczypospolitej, Opole 1994, s. 83.
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Nikt nie rzekł: „Umarł”. Szeptano: „Nie żyje”.
Pierś każda mocą ducha Jego wzbiera.
Wielkość w najdroższej trumnie się mieści,
Bohater nigdy, nigdy nie umiera… (Leopold Staff)5.

Należy też pamiętać, że brak wiedzy, głębszej refleksji rodzi fałszy-
wą historię, a ta z kolei fałszywą politykę. Pisał o tym już Józef Szujski6. 
W konsekwencji jako naród pojedziemy drogą donikąd!

Niekwestionowanie ważną rolę w procesie wdrażania idei wycho-
wawczych odgrywają nauczyciele i wychowawcy. W okresie II Rzeczy-
pospolitej odzyskanie niepodległości wyzwoliło u nauczycieli nastroje 
patriotyczne i szacunek do ojczyzny. Twórca teorii wychowani narodo-
wego Władysław M. Borowski podkreślał, iż każdy obywatel niezależ-
nie od tego, jaką będzie pełnił rolę zawodowo-społeczną, na pierwszym 
miejscu winien stawiać dobro własnego narodu i państwa7. Czy jest już 
to rzeczywistość historyczna, czy teraźniejszość nie wymaga od nas 
obowiązków wobec ojczyzny, tym samym w wobec społeczeństwa i nas 
samych? Na to pytanie niech każdy, kto weźmie tę książkę do ręki, od-
powie sobie sam. My jako autorzy uważamy, że jest to najświętszy obo-
wiązek i zaszczyt każdego obywatela – od dawnej przeszłości, poprzez 
teraźniejszość, do dalszej przyszłości – mocno zakorzeniony w naszej 
ponad tysiącletniej historii i tradycji narodowej i państwowej. Potwier-
dzają ten fakt znakomite polskie zwycięstwa w bitwach wojennych, po-
cząwszy od czasów rycerskich, a kończąc na powstańczych i żołnier-
skich. Nasze położenie geopolityczne zmusza nas do stałej czujności 
obywatelskiej. Musimy uczyć się wspólnego działania, ponad wszelkimi 
podziałami i z naszym wyraźnym wpływem na to, co dzieje się w Euro-
pie i na świecie8. Należy zawsze i w każdych okolicznościach pamiętać, 

5  L. Stolarzewicz, Dzieje i czyny Nieśmiertelnego Wodza Narodu, Warszawa–Kato-
wice 1936, s. 625.

6  J. Szujski, O fałszywej historii jako o mistrzyni fałszywej polityki, Sandomierz 2017.
7  W.M. Borowski, Ogólne zarysy…, s. 8. 
8 Z ob. A. Niedojadło, Syberiada, czyli polska golgota na wschodzie. Historyczna pa-

mięć społeczna elementem wychowania patriotycznego, „Kultura. Przemiany. Edukacja” 
2021, t. IX, s. 99. 
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że w polityce nie ma ani przyjaciół, ani wrogów, jest zatem swój pań-
stwowy i narodowy interes. Niech wszystkie polskie pokolenia bronią 
odważnie i konsekwentnie polskiej racji stanu.
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